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Innym IchMośćciom Ziemi 
Wárfzáwikiey Obywáte- “ 
telom y Szláchčie: 


Moim Wielce Mośćim Pánom. 


AVAS Belloná z krivámym mieczem fe umzja, 
JAJA] ER Zemfad ná ludži Nieprzytačiel godźi, 
SA 5, Ofldimią gniewu nátárczymosé znodži. 
mowi: Coz sef ludzkie żyćie ? 
leśli nie w boin ufiawne fie bitie, 
Y w obiawieniu land Apoflolá - | 
Na rydzym konin-ktos do bitwy wota 
Rwie pokoy święty, mieczem dokázuje, 
„Bo polnych morderftw žiemie duimuie, . 


Więc do oręża trzebá fię zábierať | 
í Z nieprzyiačioľmi ná placu fig śćierać, 
Dzźiałć rychtomáč, uábriáč mujskitty, 
Długie rufuice, krotkie pifłolety. 
Ofrzyć palafše, bartować koncerże, 
Dźidy, kopiie, bráč. ná [ie pukľerze. 
W fal fię uzbroit, dla domow. obrony, 
" Nie dla ndiżzdow, dle dla zaflony 
Potrzebny kirys, fábia choć niyftárczy, > 
Przećięż maywięcey naležý ná tarczy 
Zeby iák mútki Spáriánfkie mawiaży; 
Kiedy ná moyang Synow njypramiáť) : 
Bierz Synu 1 arczą; nie. trać tey 1 potrzebie 
Z nią; dlbo nósniey flaw fig przy pogrzebie. 
Lecz ia nie wchodząc w krwówe śwkiitź VOJNY» | 
Kiorym m Zakonie obrať wiek /pokoymy». 
Ná świętej: wojnie żaćiąg dnimuię, ; 
Piorem nie mieczem m bitwie kredenfiie 
Przeliwko czórtom y ich Holdownikone | 
- Terdźnieyffego czáfu Heretykon 
Lab dawno piekto boy wypowiedźiałoś (O 
- Gdy bátivocbwalfivo po świećie rozśińł0 w 
Przečiež ie Wiárá prawa potypiłć | 
W ezé Bofkiey Rárý Zakon utwierdźiić. 


lík CHRYSTV. 8 przyfedž, pokrufť b. 2% 8 
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Zydži niewdźięczni Cadow 1E Z VSO W ÝCH: 
/_ Przydali bľedom niedowiarkwem: nowych. 
Y tych zmoiował Kośćioł larczą wiary 
Až pieklo fivoie wyfłało poczwárys 
Rogne kácerßmá, ktore Doktoromie | 
Swigói zgromili w żywym Bożym flowie, 
Potym iuž pokoj mity fig zaczyna, | 
Až piekło wzbudza Lutrá y kólmina, 
Ktorzy idk (mocy ogon wyliqonęli, 
| Trzecią część z Niebź gwiazd nim zdgńrnęji, 
Więc przeciwko tym 1 arczę poleruie, 
| Ktorg Winkiwikicy Ziemi ofsáruie 
l. nie Wielmożnym Senaior(kim Stanom, 
Cwym. Frzędnikom moim Mośćim Pásoni, 
Y mfytkicy Sziachóie Koty Rycerfkiemu, 
m. A, obronie Wiáry Sypietey žárluventy. | 
Prawem dźiedźicznym Wam należy w świećię,, 
0 -Ktorzy kácerlmá z Ziemi ruguicéie 
Z ią 1 arczą "GUzdry. Wife fie ziączyty 
| Kleynoty Krzyżem Herby ozdobity, 
A zatym moie pifino 0 Vygráney | 
„ Potu fy, móżąc ták Zdrliwe Pany 
Przy priwomierney Kátolickiey Wierze 
. Od wiekow dawnych m zednoflávney mierze 
Gdzie Korwinowfkie yg Podkowách Krzyże, 
Zdobia. Krašiníkich ziożone Paiže., 
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Zášlubiárace Pierśćteniem Narody, 
|. ©ielkich Dysnitarftiv dátace dowody. 
Bifkupie Mitry, Uoiewódze Stany | 

Klucze Podľkárbich, zacne Káftelany. 
AVrzędnikow Ziemfkich kto policzy? 

Po Wbiewodziwach drugich w okoliczy, 
Bonawentura mfytkim bierze cene, > 

Y lan Starofła ktoremu fwą weng 
Spustiť Apollo, že myflárczyć može 

* Rochánowfkiemu, 4/bo go przemoze. 

Podwoyne Kofy w nich pidtora Krzyża 

W Domu Grzybowikich fą ndžieka Paiża; 
Te záfozycáia Krzeftá Senatorfkies | 

V rzędy Ziemjkie, y Honory Dmorjfkie. 
W Inowtodztawfkim fyna Káftelánie 

Podczófym Nurjkim, tü Chorąży fdmie © 
Gerfki ná celu, dawnych kto zróchmie © 

Ktorych pómiątkę świat kánonizuie. 
Czoľnowfkich zdobia wjpańzate Kolumny. | 
Ná ktorych tryumf wypkówuią Jamy, A. 
Y te (a znákiem CH R YSTVSOWEY Męki, 

> Znákiem odważney przy Oyczyznie ręki. i 

Máig Purpury dánk m Whofkiey kramit, >... 
| „Nie mnieyfką zacność W Sármáckiey dziedzinie : 
Wydóią z Siebie Synow do Senatu AA 

Zmáwo Bofkiego bronią Miiefłatn. 
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Arcybifkupie, Bifkupie Vrzedy | 
Zdobia, á cnotą śćielą,drogę wfędy:: 
Nuž Woiewodow, róchuy Kafielamy 
Z ktorych ief káždy zá Zachego miány.: 
Wrodzona bowiem tym Kolumnom cxotá 
Do rady, boin, żywa m nich ochotá. 
V Pettykowikich Kulzábá five Koto 
Ozdobnie toczy, z kąd poyrzeć mefoto; 
Ná Podkomorfkie, y inne honory, A 
Kiorych w tyin Domu faawa poczet (bony, 
Y in Paprzyce widać ná kfštať X rzyzá, 
Ktora przydáte waźięki do Paizá.. 
W Erodźicu Łofkich, trzy fe Krzyże świecą, 
W koto Cyrkutu, d te świeżą miecą 
Do chwalelnych džieť żymość J ochote, | 
ŚSwych Anicnatím, tidige zá cel Czożę,: 
Ktora. m.Chorążym: tey Wórkamfkiey Ziemie 
| Potomnym .wiekom zacne roaźi plese, 
Dy Cymy Koronne: Lulu ká mowie 
Sady Grodowe nad Lykuręń, głowie: 
lego nie mogą wydźiwść (rę, finie 
Rozum myjóki po náfšey krátnie,, 
Kruk Szymanowfkich gdy na Krzyżu fama 
Ważięczney ozdoby Herbowi przydawa,. 
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A to firówuie przez co mieczrie fluie | 
1 , p , 4 żę 7 f . #7 CENA 
Samá nie zwiędła, w Sarmąckiey krdinię:, 
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Z Dycow ná Syny Honory fbľymáža 
Zámfe [re wdźięką świeżą zafczyciią, 
Solnik y Miecznik, divá Domu filary 
Przyddią wdźięki, bronią žmärvo wiary. | 
„1 Młockich Prawdžie Lew z mum ryczący a 
Gzy nie Achilles Trotány burzący ` 
Chot ief bez Krzyžá, lecz ten co ná Krzyżu 
Żywot położył, u niego w Paiżu ` 
Lew CHRYSTVS IEZVS dowod taki daie 
Ze Młockich dźielność gromi mrożńe krdie, 
Broniąc Mnifkomney Dymitrowy Zomy, 
Z mieczem przechodži obmarzić T ryony 
V Mokronowíkich poťamáne Strzały 
W Nieba y žientie bieg utorowaty 
Stviadczac że famá m Niebo ich wynosi 
Ziemiá honory Diguitarfkie: glosi 
(nych Kafštelanomv, y innych godnośći i 
Vrzędew Ziemjkicb, innym do zazdrośći, 
Opáckich Pruý ffczycą fig, Krzyżami | 
| Między Kofami miedzy Podkowami” 
sStimáia kąkol, mężnie pofiępuią 
Ná fwych bonorow cenie ni 
Tu Woiewody, tu maf Vyzedníki. od 
| Dignitacfiw Zienifkich więzliczone fykt, 
Płochockich Xiężyc Krzyżem ozdobiony 
„Na puľnocne fig záfepia Tvyovy, 


e fwdnkmią. 
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Lecz iafno šmieči na Horyzont Láck? 
N: umie [ie tmit dnimuj iunacka. 
Ma dobry przykład zprześwietney Tnfuty 
Kiedy Boženta Arcybifkup czuźj 
Krolá IAGIEŁA chrzći y koronnie, 
Mitrom Wileńfkim gośćiniec gotuie. 
Ma Káfielaná Socháczemfkiey . Ziemie, 
Kiorego wźięło w dźiat Płochoćin „plemię. 
Teraz w Pifarzu nayzacziey dánk bierze, | 
Rozum w nim z Cnotą ma wieczne przymierze. 
Swiadczą Seymiki, wielkie Seymy świadczą, 
Gdy iego zamfe zdrową radę baczą. 
Narymíkich z plícu Dołęga wie fchodži, . i 
 Strzałą pod Krzyżem w śrzod. Podkowy godgs 
Zkad Senatorfkie wychodzą tytuly SW 
Y Vrzedniczes Giechánomíki czuły 
SU lem kredenfuie Choražy do boix, | 
* Według (wych Przodkow órmużąc fyk feretme 
Miecz z Podkowámi, w Hetmie Ręka zbrovna 


Z Mieczem Prażmowfkich žef? wdźięka przyftovna. || | 


Ta y wKofackich zacne Syny rodźź, 

Męfitmo y Zacność obudwu wywodzi. 
Obádivá Domy honory zbierdią, 

Krzeffą w Senacie iedne zaśiadaią, 
Drugie fiè fczycą Vrzedy Ziemjkiemi, 

Ná mieczną Sławę tey Warfiwikiey Ziem. 


V Roftworowfkich žiela fie Nałęcze 
Isko w śrźod Nieba roštiagnione tecze, 
Taz u Łączyńfkich Nałęcz rozidśniała 
Czyli že do Chrztu głowę zawiązńta, 
Czy zámineľá rány u Rycerza, 
Do Oyczyfłego należy Puklerza. 
W obudwu Domách Dignitarfiwa fng, 
Poki świat fłoij y wieki mie miną, 
Radwon Okęckich Chorągiew Kościelna 
-  ZKzyżem mydaie, tak: niefkózytelna 
Sława ich glosi, fadza na V rzędy, 
Miiąca zá cel żywą Gnotę mfedý. 
Rogala Skulfkich dwa my/fawia rogź»: 
` Iednym fig fczyći Obluhieniec droga 
Ktorego Pifmo z Ielonkiem fiofuies | 
Drugi zás dzielność męfką wyfławniey 
Rog myrywdiąc z glowy Bawołowi, 
| "Ktory [je zá Herb zofidie: Domoti. 
Olfzewfkich: Orzeł bez: głowy, lecz: z: gwiazdą: 
* «Czy [ie nie zacną. popifuie iózdg: 
Do Krolá Krolow: z Krolámi idgcys 
* Gwiazdą niebielky: 14zde toruiącya 
Przezorny Łowczy Dygnitarfiwa Tomis : 
~ ~ Wdźięki dodáiac: Polfkiemu Orionis © 
Striatá rozdária Zambrzyckich przy Krzyżu, . 
Gaži mieśmierielney przydáie: w Patże, 
4 (4) 223 


pa | 
Z ktorey Honory Ziem/kie, y Koronne, . 
| Do fwepo Domu wiedzie bórdzo [kťomne. 
Tym záfozycáac Herbowne Klejnoty, 
Ze do Vrzędow drogę bierze z Cnoty. 
Strzemię Krolewikich w polu Márfa zgodne 
Wyfania Meže Oyczyznie wygodne. 
Znaydžieš odważnych m wim do bom Synow, 
Arcybifkupow Gnieźnień(kich, Martinon 
Ktorych Piotrowa prace koronuie 
Stolica, ná ten Vrzad wyfławnie. 
Od fwoicb ujług parzy Jpowiedniczy 
Infych Dygnitarfiw pełno w okolsczy. 
Korwin początek, Korwin koniec dále, 
Moiey przemowie, y przy Krzyżu fidie, 
| Gdźie Sobolewfkich Krzyże ná Podkowie, 


Ná mich Slepowron, świadczą ich Przodkowie, — 


Odmažniey Wiary prawdzźiwey bronili, 
Zkąd Dygritarfiwa rożne zájtužyl. 
Nuž infycb Domow ták fię liczy wiele, 
Ktorym nie zwiędia fławó drogę ściele 
Do mfech Honorow, Jäme fie. zaś czycząs 
PZ Z w žárlvych Wiary poczcie liczą. 
Choč ich nie m(pomnię, Nieba poráchnig 
| Zacne Imiona iv Xiege zkomputnią. 
Wiec. przed mfytkiemi. z moig. pracą fiama, 
Z należytym ią Honorem oddawam. 
AO 
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Wy zas Ľánonié moi Miďosimi 
Bierzćie iq, bądźćie Obrońcy Żdrliwi, 
Tey prawowierney Kośćiola náuki, | 
Kiadśźlie fektarzom na ujtá munftuki. 
Nie dayćze. blužníť Bofkiego: Imienia, 
Poki wwa» fania: żyćia, páry, tchnienia: 
Nu koniec zyczę. ficzefliivie: w pokoju 
Z. TARCZĄ przy zgonie, flamwaytie. do boim, 
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X. PIOTR. DROGOSZE: : 
WSKI, S: Theologiey Do- 
= któr, Zakonu DOMINIKA 

Świętego, > 
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- FACVETAS ORDINIS. 
Frater ANTONINUS CLOCHE, 
~ Sac: Th: Profe(fór; ac totius Ordinis Pre- 
dicatorum humils Magifter Generalis 


| 65 Servus Salutem. | 
BRRR Arum ferie & Officij: Noftri Authoritate, Tibi Ad: | 
Hez idum Rúdo Patri S: Theologise Magiftro Fratri PE- 
-maS TRO DROGOSZE WSKI, Provincie Noftre Pos 
lońi:e facimus facultatem Fibtum de Contróverfijs Fidei, 

“ týpismañdandi, dummodo præviè 4 Rńdis Patribus Theo- 
lógis, fcilicet Rado Addi Patre Magiftro 8x Priore V arfa- 
vieńfi ALANO BARDZINSKI, & Róde Addi Patre Ma- 
giftró ac Regente Studij Noftri Generalis Varfavienfis Fré 


IHOMA MOZDZIANOWSKI, revifus 6x approbatus > JE 


"fuerit, nec non reliqua de Jure obfervari folita, exa&tè 
obfervata. In Nómińe Patris; & Filij, & Spiritus S: Amen. 
* Infidem his Oficj: Noftri Sigillo- munitis manu Própiia 


m fubferipfi mus, Roma, Die 28. Maij út 
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S. LE. ANTONINYS ĆŁOCHE, Magijte Ord 
A Regta Lit: K fol; 220. 


f Fr. BENRACYS FABER Magier 6 AA: mp. | | 


APPROBATIO THEOLOGORUM | 
- ORDINIS. 
LX Commiffone Rewerendifimi Patrí Magifri Gene- 
rale Ordinis Predicatorum Fratre ANTONINI 
CLOCHE lei Librum Polonico idiomate Confiri- 
Plum , cui Titulus: SCUTUM FIDEI CHRISTIA- 
NB, oper s lucubratione Admodum Reverendi Pa- 
śru Magifiri Fraire PETRI DROGOSZEWSKI 
Giufdem Ordinis, elaboratum, in quo deprehendi nihil fa- 
ne. Dorine ac bonie moribus contrarium, imò Fidei Ca- 
šholice. Romane: contra. Novatores bujus feculi multum 
utilem. ad propugnandos Articulos Fidei, śdeod imprimen- 
dum efè: cenfeo. In cujus fidem Varfavie in Convenis 


S: HYACINTHI, Die 29. Auguflis 1707. fubfiribo. 


Fr. Tnomas MoZDZIANOWSKI, Magi- 
fter & Regens Studij mp, 
EE NENOSIA DEKO 
Z AFT explerem Reverendifimi Patris ANTONI- 
|; ##NICLOGHE Magiftri Generalis totius Ore 
Jl dinis Predicatorum mandata, quibus demanda- 


vit mihi examinare przfens opus, cui Titulus eft 
SLUTUM FIDEI CHRISTIANA, illud ac- 


$ 


fimuld; -profunditatem ingenij s A 


„cuxrąte. perlegi, 
| RURE TE Aus «+ "gl 


Authoris, Sententiarum: claritatem, & diverfa- 
rum materiarum „optimum Ordinem deprchendi, 
& cum nihil penitus in eo Orthodoxse Fidei, bo- 
nifq, moribus diffonum reperiatur, imò cunéta 
ad Mentem Sanctorum Patrum, Conciliorum, Sz 
. fanam Theologiæ Doctrinam contineantur, ideo 
expedire cenfeo, ut quantocyus a multis. exopta- 
tam intueatur lucem in (ui Authoris Addu Re- 
verendi Patris Sacræ Theologiæ Magiftri Fratris 
PETRI DROGOSZEWSKI, nunquam inter mô» 
rituram gloriam, & in publicum: Orthodóxo. 


rnm Commodum: Datum Varfavie% in Con. . 


„pentu SANCTI HYACINTHI Ordinis Prædica» 
torum. Die 30. Novembris. 17074 - 


Fraser ALBERTVS REPTOWSKI, 
Sacre Theol, Prefent: € Studij 
Haccalgurens mp. 
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-~ FACULTAS ORDINARIJ. 
E Go infrafcriptus luftrando & videndo 

Librum de Cótroverfijs Fidei, eui Ti- 
tulus, TARCZA WIARY CHRYSTII- 
SOWEY, Compofitum ab Admodum 
Reverendo Patre Perro DRrOGOszEwsKI, | 
Sacia Theologi Doctore Ordinis Præ- 
dicatorum perutilem Ecclefiæ Catholi- 
cæ, & Noftro Polonie Regno, ideo do 
facultatem, ut typo imprimatur, & in 
.publicam lucem prodatur. Datum Var- 
{avig Anno 1708. die 3. Martij. 
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Aniol Stroz. 


Neas Niof każdemu człowiekowi, ták wierne- 
SAV mu, idko y niewiernemu, naznaczony icf 

SESĄ od Boga naywyžízego zá Strožá. _ Ták 

A Ň Dr uczy Piľmo S. w PÍ. 90. Aniolom fivoim ro- 
D E [kazať B OG, áby čie firzegli we mfiytkich dro- 
ZĘ TOSSA gich twoich, Ták uczy y Hieronym S. ná 
Móaiheufza S. pifzący: Wielka ief? godność 

duf, že každa ma od póczątku urodzenia fiwego, Anioła Strožá 
fwego, Co y wfzytek Koščioť Katolicki wyzniie, gdy 
Officium albo Godzinki o Aniele Strožu odpráwuie. Rá- 
cya tego ieff táka ; dána od S. Tomajšá. Czeščia, że BOG 
ma ofobliwą opatrzność, y opiekę, o każdym człowieku, 
ktorą wykonywa, álbo fpriwuie przez Aniołow; dał te- 
«dy każdemu Anioid z opatrznośći, ktorą ma o każdym 
człowieku, aby go firzegł, á ta ftraża ná tym záviflá, d- 
by go do dobrego prowádžiť, á- od złego odwedziť. 
Częśćią, že życie ludzkie ieft iedną podrożą 4 niebe- 
śpieczną; idko tedy gdy- człowiek w drogę niebeśpie- 
czną fię puľzczá, Strażnikow. y obroničielow potrzebuie: 


tak człowiek niebeśpieczną podroža życia fyego odpza-. ` 


wuiącz potrzęhuie Aniofá Strožá, áby go bronił od nie- 
przžytačioť rożnych, ták widomych, iáko y niewido- 
mych, y od wlzelkiego przypadku. 

A lubo fię trafia, že człowiek, maiący Aniofa Stro- 
ża, grzefzyć zwykł y ginąć, to ztąd pochodzi, że dla 
Iwey: wolnošči y ćieleinych pafsyi, woli iść zá appety- 
tem zeplowánym do złego, nizli zá namową Aniola Stro- 
Zá, y niewidomą direkcyą iego“ do dobrego; iáko san 
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Anio? Strož. 


człowiek ma wrodzoną inklindcyą do dobrego y do 
cnoty; przečie iednak idzie czeíto zá namiętnościami 
fwemi.do złego, y do niecnoty, przeciw {wey wrodzo- 
ney inklinácyi ták człowiek, zle fię fprdwuiący y gi- 
nący, czyni to przeciw direkcyey y obidśnieniu, ktore 
ma do dobrego od fwego Aniolá Stroża. 

Człowiek ná Urzędzie lákim będący oprocz-An- 
„ iolź fwego, ktorego ma od urodzenia fwego idko ofobá, 
prywatna; ma iako ofobá publiczna drugiego Aniofá 
Urzędowego, ktory mu inftrukcye dále, iáko fię ma ná 
{wym Urzędzie fpriwować , y od niebćśpieczćńftw pu- 
blicznych go broni; iáko bowiem człowiek ná urzędzie 
będący powinien mieć dwoidką mądrość y roftropność,: 
iednę prywatną do dkcyi prywatnych, drugą więkfzą do 
więkfzych y publicznych ákcyi: ták dwoiakiego. po- 
trzebuie Anioła Strožá dla teyże przyczyny, iednego 
z naynižízego choru do ákcy1 prywatnych; drugiego 
zás prá choru do ákcyi publicznych y urzędo- 
wych. 


Straža Afioři zoftiiącegó lub przy Heretyku, lub 
przy Pogźninie, lub przy człowieku na wieczne porę- 
pienie przeyrzanym, lub nawet j przy Antychrysčie, nie 


przyda fię wprawdzie, áby Aniof Stroż tákiego człowie- 
ká przyprowadził do dobrych uczynkow, ná zbawienie 
dufzy zárabidiących, iednák fię ná to przyda, že tákie- 
go Człowieka Anioł Stroż wftrzymuie , žeby tak wiele 
złego nie robiť, iak wiele chce y może robić, iako y 4 
diabłom famym dobrzy Aniołowie nie dopufzczdią, żeby 
ludziom ták wiele: złego czynili, ile chci ý mogą. 

Chryftus Pan nić miał Anioła Stroża, bo będąc 
oraz Bogiem y człowiekiem, onego nie potrzebował, áby 
go do dobrego prowadził, y od ziego odprowadzał, lu- 
bo miał Anioľow iáko Afiftentow do ufługi należących, 
źle nie idko Chryftufem rządzących, y do dobrego kie- 
ruigcych ; ktora rácya že nie fuzy o Pannie Nayświęt- 
fzęy, przeto tá miała Aniofá Stroża, | 

! Anioł": 


Anioť zf. 3 


Anio? Strož záraz od urodzenia człowieka ták 
przy nim uftáwicznie, dż do famcy iego śmierci zoltá- 
ie, że bardzo rzadko od niego ná krotki czás miey- 
icem figoddala, idąc do Nieba, gdzie iednák wie y wi- 
dži, co fię na ziemi z człowiekiem, iemu do ftraży od- 
danym, dzieie, do ktorego widziawfzy potrzebę, pilno 
przybywa ná pomoc. A ták w Niebie, idko y ná žie- 
mi, gdy Anioł zoftáie, iednákowa ma chwałę wiekuiftą, 
ktora záwiflá ná iawnym Boga widzeniu, y dofkonałym 
z nim fię złączeniu. 

Dziecię w żywocie mátki fwey zoftdiące, że ie- 
fzcze nie rozdzielone ieft od mátki, dla tego iednegoż 
ma Aniofá Strožá, ktorego ma y matka, ktory ie od złe- 
go przypadku broni. A lubo ták dzieći, czy w żywo- 
čie matek (wych zoftáigce, czy po urodzeniu ich, iáko 
náwet y fami ludzie žyčia dorofego rożnym podpadaią 
popom y niefzczęśćiom, to nie dzieie (ie z niedo- 

rego firzeżenia Anioła, śle fię dziele, iż táka ieft difpo- 
zycya Bolka, według niepoiętych fądow Bofkich; ktotey 
filpozycyi Bolkiey nie może fie Aniof Stroż fprzeciwię, 


Aniol zły, ólbo Diabeł. 


Ubo káždy człowiek ma zdwfze przy fobie An- 

iof Strožá, od Pani BOGA ordynowanego ná 

fraż y pilnowánie czľowická, iednák Aniofá złe- 

go albo Diabła nie ma zawiże człowiek przy fa- 

bie. bo Pan Bog, chcący człowieka zbawić, náznáczyť 
mu Aniofá Strožá, áby go zawfze prowádziť do dobre- 
20, á odwodził od złego, przeto niechce Pan Bog, że- 
by Diabeł ták uftáwiczny był przy człowieku, iák uftá- 
wiczny bywa Anioł Stroż, bo człowiek po grzechu pier- 
worodnym málac naturę do złego fkłonną, zá powodem 
Szátáná, gdyby“ przy nim był uftáwiczny małoby co 
 zbawiennego kiedy czynił, y ráczey albo zawize,. albo 
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bárdzo częfto w ultáwiczneby, á coraz čiežíze wpadał 

rzechy.  Czáfem tedy, nie záwfze iako przyftępuie 
diabeł do człowieka, áby go z ordynanfu Bofkiego dla 
niefprawiedliwośći icgo karał; ták czałem, nie zdwfże, 
dopufzcza Bog, aby diabeł człowieka kušiť, y do grze- 
chu namawiał, ktorego namawia, nie dotąd poki diabeť 
chce, dle dotąd poki Bog dopuści, według Chryzofto- 
maS.y lubo ná krotki czás tego dopufzcza, iednák-ná 
dľužízy czas nie pozwala, lecz od człowiekd diabfd od- 
gania, widząc flabość, y do złego fkfonność natury 
ludzkiey. Ze zaś diabeł lubo nie uftáwicznie przyna- 
mniey czásámi przy człowieku bywa, áby go zwiodł,y 
o iáki grzech przyprowadził, (luboć fie trafia, że nie- 
kiedy człowiek y bez-námowy diabelíkiey z {wey złey 
woli grzefzy.)- Swiadczy o tym Piímo S. 1. Petri 5. 
Bráčia , bądźcie czuynemi y pilnemi, bo niepržyiačiel májš 
diabeł krązy około mas idko lew ryczący, áby kogo pożarł. 
Mamy o tym y w liftách Pawła S. ad Ephef, 6. Páfuic- 
my fie z Xigzetámi y mocórfiwy ciemności, 

A kiedy człowiek diabła kufzącego przez pofty, 
przez modlitwy, przez ftrzeżenie fię okázycy do grze- 
chu, przez naboźne rozmyślania taiemnic zbawiennych 
życia, śmierci, y zmartwychwftánia Chryftufowego zwy- 
ćięża, zaraz diabeł od człowieka z konfuzyą učieka , y 
-onego opufzcza; iáko mamy o Chryftušie Pánu, ktore- 
go diabeł opuśćił-będąc od niego zwyciężony. Matt. 4. 
Y Ambrozy S. uczy ná Rozdžiať 4. Ľukalzá S. Diabeł 
Lai fię drugiraz kuśić, y odftepuie od.człowieka, bo iáko 
pyfzny, niechce bydź częfto od człowieka zwyciężo- 
ny. Z ktorey racycy y innych wzwyż położonych pe- 
wny ieft dowod, że diabeł nie ieft ták uftáwiczny przy 
człowieku, iáko Anioł Stroż, dle ná ten czas tylko by- 
wa, kiedy ze złośći (wey do niego przyftępuie, áby go 


'* 0 co złego przyprawił, co iednák bywa z dopufzczenia 


Bofkiego, dle nie uftawicznie. 4 
Diabeł zwyčiežony od człowieka albo idzie do 
i innego 


Aniychryj?. S 
innego kuśić go, álbo do tegoż fię wraca zd czáľem, id- 
ko 0 tym uczy Tomafz S. y mowi Pifmo S. Matth. 12. 
Wrocę fie (mowi diabeł) do domu mego, skąd wyjffediem. 
Diabli, ktorzy z ludzmi woiuig, y ludzi kufzą, 
nie fą či co zoftdią w piekle, z ktorego nie wychodzą, 
śle fą či, ktorzy ná świecie z dopufzczenia Bofkiego zo- 
fali, iednak zdwfze ćierpig męki od ognia piekielnego, 
y mieyfcem fię tylko rożnią od diabłow. w piekle zoftá- 
iących, dnie mekámi. Dla tego zás dopuśćił Bog ná 
świecie zoftáč niektorym diabłom, aby człowiek. miał 
z kim duchownie woiowść, ý o oręże duchowne, iáko 
left wiara, nádžieiá, miłość Bofka, y inne świątobliwe u- 
„ czynki fie ftaráč, ktoremiby mogł diabfá zwbiowść, 
w Niebie zá to ttryumfówać. Tá ieft Kátolicka náuká 
o Strožu, y o Diable, ludzkiey dufzy nieprzy- 
iacielu, | 


Antychryst. 


Antychryśćie Lutrzy, Kalwini, y ich Ucznie 
uczą, y ten biąd (woy u Pofpolftwa rozšiewá- 
133 że Antýchryft iuż ná świśt zdawná przy- 
/ lzedł; nie zgadzśią fię iednak ktorego rokuż 
bo jedni mowią w fześćfet lat po Narodzeniu Chryftu- 
lowym, inni w šiedmfet lat fześćdzieśiąt y trzy, inni 
w tysiąc dwieście lat, ¿nni ináczey. - Tym zás (mowią ) 
Antychryftem, ktory iuż ná świśt przyfzedł, fa Papicże 
Rzymícy. Dla tego zás uddią, że Papieże Raneri 
Antychryftem, áby tým błąd fway pokryli, udáiąc, że 
dla tego od wiáry Katolickiey Rzymíkiey odftąpili, iż 
left widrá y náuká Antychryftá. | 
Kśtolikow záš wiżytkich ieft tá zgodna nauka, że 


Antychryft właśnie táki, no 0 przećiwny, Chry- 


ftusa tľumigcy, á šicbie zá C ryftusá y zá Bogá udawá- 
iący, iefzcze nie przyfzedł, śle przyidžie dopigro, przed 
- A ? 
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famym dniem fadnym: áni Papież Rzymfki left Anty- 
čhryftem, > | 


Konkluzyá pierwfa. 

Antychryft ieľzcze nie przyfzedł, ale do- 
piero przyidzie przed fądnym dniem. 

Probuje fig naprzod z Pifma S. Antychryft nie 
przyidžie, aż wprzod Pańftwo Rzymíkie cale upadnie, 
y zginie w ten fpofob , że ie dziesięć Krolow między 
fię tozerwą, y zgubią imię y godność Cesarfką, ták, iák 
teraz Krol Francufki, Krol Hifzpanfki, y inni, lubo Pro- 
wincye przedtym do Páňftwá Rzymfkiego y Cesárftwá 
należące trzymdią; imienia iednák y godnośći Krolá 
Rzymfkiego y Cesárzá Chrzeščiánfkiego nie maią. Czy” 
tamy o tým u Daniela Proroka, y u Jana S. w Obia- 
wieniách. -Dániel Prorok w Rozdziale drugim, opifał 
cztery ofobliwe Kroleftwá wyrażone przez Statuę Krolo- 
wi Nabuchodonoforowi we {nie pokazdną, málgc4 gło. 
wę złotą, pierśi śrebrne, brzuch miedżiany, golenie že» 
lázne. Przez głowę złotą Státuy znaczy fię Kroleftwo 
Chaldeyfkie, przez piersi śrebrne znaczy fię Kroleftwo 
Perfkie, przez brzuch miedziany Kroleftwo Alexándrá - 
y Greckie, przez golenie żeldzne aaa. fię Panftwo 
Rzymfkie; U dwuch goleni y u dwuch nog Stdtuy 
ieft dzieśięć pálcow, przez ktore znaczy fię, že Pańftwo 
Rzymíkie w dziesięć Kroleftw fię obroči, y od dzieśią- 
čiu Krolow rozerwáne będzie , przez co famo Pańftwo 
Feymfkie upadnie, Też fame Páňftwá y ná drugim 
mieyfcu w Rozdziale šiodmym u Daniela Proroka opi- 
sáne (3, y wyrażone przez cztery beftyc, Lwicę,Niedzwie- 
dzia, Parda, y czwśrtą ftrafzną beftyą, nie mianowáng, 
á ná głowie dżieśięć rogow málacg, znaczącą Pańftwo 
Rzymíkie, ktore rozerwáne będzie od dzieśiąciu Kro- 
low. > Mamy tegoż dokument y u Jánä S. w Obiáwie- 
niách Cap. 17. gdzie Jąn S. opifuie iednę beftyą, siedm 
glow, á dzieśięć rogow málacg, ná ktorey usiádiá m 

| s | wiafta 
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wiaftd w purpure przybrána. Tá niewiafta, iako tamże 
Aniof Janowi S. tłumaczył, znaczyła Miáfto wielkie po- 
fožone ná śiedmiu gorach, a to Miáfto ieft Rzym, dzie- 
śięć rogow znaczy dziesięć Krolów ; ktorzy iedne- 
goż prawie czału Pańftwo Rzymfkie między fię rózervą, 
y krolować będą. Potwierdza to ftśra Tradycya Koščio- 
tá Katolickiego, o "ktorey w ten fens S. Hieronym na Ro- 
zdział śiodmy Dánielá Proroka pifzący mowi: Wiee zo 
powiddaymy, co mfšyscy Koščielni Pisárze ngm podali, ná koń- 
cu Smiátá, -kiedy zruynománe bedžie Póńfimo Rzymfkie, po- 
wfldną džiešigé Krolow, ktoržy Póńftwo Rzymfkie między fię 
podzielą. Już tedy mamy y zPilmá S. y z Trádycyi 
Kośćielney, že ná ten czás cále upadnie Pańftwo Rzym- 
fkie, kiedy ie dzieśięć Krolow między fię rozbiorą , y 
nim fię podzielą, A Antychryft, ze nic wprzod, śle 
potym zupeľnym Pańftwa Rzymfkiego upadku y znie- 
šieniu przyidzie, fátwo fię to z Pifmá S. dowodzi u Dź. 
nielá Proroka w Rozdziale 7. czytaliąc:  Džiešieč rogow 
famego Krolefiwń będą dźieśięć Krolow , á inny: powfidnie po 
nich, y ten mocnieyszy bédžie nád pierwjtych, y trzech Kro- 
low uńiży, y mowy iego będą przećiw naymyżftemu, y Swietych 
uaymyzfiego pozabýa. €5c. "Tu iáwno Dániel Prorok Anty- 
chryftá opifuie, y opowiáda, že przyidzie po zniesieniu 
Kroleftwa Rzymfkiego, y poślednieyfzy będzie od dzie- 
śląćiu Krelow, ktorzy Pańitwo Rzymfkie między fię po- 
dzielą; á Antychryft z tych džiešiačiu Krolow trzech 
zabiie, /Egypfkiego, Afryckiego, y ftyopfkiego, kto- 
rych Kroleítw fam fie Panem uczynivízy,innych šiediňiu 
Krolow pod fwę mac podbiie; ták trzymáia Hieronym 
S. in Cap, 7. Dan. Ireneus, Lačlantius, Theodorcitu, ETc. 

Ponieważ tedy Páňftwo Rzymfkie iefzcze nie zgi- 
nefo z fafki Bofkiey, ani go dzieśięć Krolow między fię 
rozebrali, ani ieft taki, ktoryby tych dziešiáčiu Krolow 
zwoiował, á fam (ie wízytkich tych Páňftw Krolem u- 
czynił, iśwno ich, že Antychryft ielzcze nie przyfzedł, 
ale na końcu šwiátá przyidzie, 
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Potwierdza fię to z Pawła S. 2. Thefs. 2. Poki 
wprzod nie odeydzie, y poki obidwiony nie bedžie człowiek 
grzechu: to ieft, poki nie odpadnie Pańftwo Rzymíkie, 
y poki nie pokaże fię człowiek grzechu, to ief Anty- 
chryft, dotąd. nie przytdzie dzień fądny. Ze to prawdziwe 
textu Pawła S. ieft rozumienie, pokazuie (ie to z tegoż 
litu Pawła S. Albowiem Paweł? S. obecny będąc u Thef 
salończykow, uftnie im opowiádať, že fadnego dniá nie 
będzie, aż wprzod Pańftwo Rzymíkie uftąpi*y upádnie, 
y pokaże fię Antychryft; że iednak ktoś ich prędkim 
dniem fadným ftralzyi w niebytnośći Pawła S. dla tego 
napifał do nich lift, aby fię nie bali, ani wierzyli o pręd- 
kim dniu fądnym, śle o nim trzymáli według uftney 
Pawła S. trádycyi: Są fowá Pawła S: Prośiemy mas Brá- 
čiá, dbyście [ie nie bali, že nádchodži dźień Pdńfki, y nikt was 
m tym niech nie zwodźi, bo mie przyidžie dźień (ądu, poki 
wprzod nie odeydźie, (to ieft, poki nie upadnie Pańftwo 
Rzymíkie) y poki nie pokaże fie iawno czlowiek grzechu, ál- 
bo Antychryft; Wiee Bráčia, te trádycye moie trzymayćie , 

Dla tego zaś iáwnie nie nápiľať Paweł S. 
w pomienionym liście o zburzeniu y upadku Pańftwa 
Rzymfkiego, áby tym nie obraził Rzymian, chących, áby 
ich Pańftwo wieczne było. 

Nad to Oycowie SS. Hieronym, Chryzoftom, 
"Theophilakt, y inni Starzy, Tertullian, Strabo, pomie- 
niony text Pawła S. rozumieig, ze wprzod Pańftwo 
Rzymfkie upadnie, dopiero Antychryft przyidzie, y dzień 
fędny naftanie. Słowa a S. Cyrillá: Przyídžie Antycbryfi, 
gdy wypełnione będą czásy Póńftwa Rzymfkiego. - Także [4 fo- 
wá y Chryzoftomá S. kiedy (in 2. Thef Cap. 2. pitząc) 
mowi: Zginie Pdńfiwo Rzymfkie, ná ten czás przyidžie An- 
tychryfi. 


Probácya drugá teyže Konkluzyey. Kiedy Anty- 
chryft przyidzie, odwodzący ludzi Chrześćiańfkich od 
wiary Chryftulowey, ná ten czas z ordynanfu Bofkiego 
przyidą dwoch Prorokow, Henoch y Eliálz, dotąd ży- 
| , iący 
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14CyY w Cidłach fwoich, áby wiernych Chryftufowych 
przy wierze prawdziwey utrzymáli, á niewiernych , o- 
łobliwie Zydow, do wiáry Swietey náwročili. ` Swiád- 
czy o tym Pilmo S. Malach. 4.0 Eliáfzu: At ia pofle 
wam Bliálšá Prorok 1uprzod, niž przyidžie džieň Pańfki wielke 
I firójlny. Ece. u Ekklefydftyka zás w Rozdziále 44. o He- 
nochu: Henoch podobať fie Bogu, y przeniesiony iefż do. Ráju, 
áby ludzi przyprowadźit do pokuty. |. Ci Prorocy proroko- 
wać będą, y o Chryftušie wiary nauczać przez dni 1260, 
y będą mieli moc zamknąć Niebo, y delzczu nie fpu- 
ścić aa ziemię przez wlzytkie dni ProroAwá fwego ; 
Antychryft zaś, że mu fig ŚS. Prorocy y fafízywey iego 
nauce fprzećiwię, onych pozábija. Ciáľá ich przez puf- 
czwarta dniá ná ulicy niepogrzebione leżeć będą, po kto- 
rych dniach zmartwychwitaną, y publicznie w ocżśch 
ludzkich dg Niebá wftąpią, w ktory czás wielkie fię ftá: 
nie ziemi trzęśienie, y dziešigta część Miaftá Hierozo- 
limíkiego zápádnie fię, á śiedm tysięcy ludzi zabitych 
y zgubionych będzie. Co wízytko doftátecznie opiluie 
Jan S. w Obiświenidch fwoich w Rozdziále iedenaftym, 
Wiadomo zás, že iefzcze ná świśt nie przyízli či dway 
Prorocy, więc śni iefzcze przyfzedł ná świat Antychryft. 
Potwierdza fię to z Doktorow Starych Koščiel- 
nych, ktorzy, iáko Origenes, Chryżoftom, Hilary, Hiero- 
nym, Beda, Richardus, zgodnie twierdzą, że Henoch 
Elidfz w fwych włalnych ofobśch y «iatach, w oj ch 
dotąd y ná to žvig, ptzyidą pod czás fam A ntychryfta, 
aby widrę Chryfłufową utrzymśli, y łałlzywey nauce 
Antychryftufowey fig Iprzeciwili, 
Dla więkizey o Antychryśćie wiádomoáci 
Notny fóbie1. Ze to imię Antychryft znaczy przeči- 
wnika Chtyftufowego, ktory imię Chryftusá y náuke 
lego znośjć będzie, 4 fam“ fig uda zá Ghrýftusá, 
y Bogiem fię czynić będzie, ták go opifuie Páwef S. a, 
Thefs. 2, temi Howy: Ktory fig mynosi nád to mfšytko, co 
a: fig Bo- 
B 
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fie Bogiem nazywa, to ieft, nie tylko nad Bogi Póganfkie 
fafízywe, dle y nad Boga prawdziwego Chrześciańikiego. 

Notuy 2. Ze taki Antychryft, ktory przyidzie przed 
dniem fądnym, 'y który Prorokow Henochá y Eliálzá 
pozábija, y o ktorym ieft Proroctwo u Daniela Proroka, 
y u Janá S. w Obláwieniách, iáko wyżey, y ktorego Pá- 
wełS. fpecifikuie temi fowy: Poki nie przyidžie człowiek 
grzechu, wynoffący fie nád to míšytko, co ief Bog y będzie ie- 
dna pewna ofobá, ofobliwym fpofobem Chryftuľowiy 
nauce iego fię fprzećiwidiąca. ' Co ieft przećiw Lutrom 
"y Kalwinom, uddiącym, że Antychryft nie będzie iedná 
pewna ofobá, ktoraby fię z Zydow národ ziła, y za Mef 
syálzá od Zydow miána byłá, y ktoraby ná dokończeniu 
Šwiátá przyłzła, dle iuż ieft wiele, y było, y będzie An- 
tychryftow, Chryftufowi y wierze iego fię Iprzeciwidią- 
cych; iáko fię to dowodzić nižey z Argumentu Lutrow 
y Kalwinow (ná ktory łatwa odpowiedz) będzie. Inne 
o Antychrysčie ofobliwośći wyrazą fię w drugicy Kon- 
'kluzyi. 


Argumenta Heretykow [a te: 

Argument. PówełS. w drugim Liście do Thefsa- 
dończykow w Rozdziale drugim pilze : Już fpramuie tá- 
Jemnice niecnoty. Ale ten, co Ípráwuie tdiemnicę niecno- 
ty, ieft Antychryft: Więc iuż przyfzedi ná świśt Anty- 
chryft. Drugi text ieft Janá S. w pierwlzey Epiftole 
w Rozdziale drugim : Synowie, oftátnia iefi godzina, y- iá- 
koščie fłyszeli, že Antychryfł przyszedł, j teraz wiele [ie znay- 
duie Antycbryfłow. Trzeći text ieft Janá S. w pierwizym 
Lisčie -á w drugim Rozdziale: Fen iefł Antychryfi, o kto- 
rym fłyszeliście, ponieważ przyszedł, y iuż iefi ná świecie. 

Odpomiefś, rázem. na te texty Pilma:5.5228 fię ro- 
zumieć powinny o Antychryščie polpoličie wzięcym, 
nie o Antychryščie ofobliwie wziętym. jako bowiem 
to imię Chryftus dwoiáko fię bierze, raz gdy fię rozu- 
mico famym Panie JEZUSIE, y to ieft brać y s 
; 010b11— 
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ofobliwie imię Chryfius; drugi raz imię Chryftus bie- 
rze fię pofpolićie, y rozumie fię o każdym tym, ktory 
ieft poświęcony, y oleiem świętym namazány, według 
onego textu Piľmá S. Nie tykayćie Chryfżufów moich, to ieft, 
pomazańcow moich. Ták imię Antychryft dwoiáko fię 
bierze, raz, ofobliwie zá iednę pewną ofobę, ktora ná 
końcu świata przyidzie, y o ktorey fą ofobliwe Proroctwa 
wzwyż położone, y o tymże Antychryśćcie ofobliwie 
zá ićdnę pewną olobę rozumianym.  Sąmże Paweł S. 
w tymże Liscie.od Heretykow przeczytánym mowi: Po- 
ki mic obidwiony będzie czlowiek grzechu, ktory fie wyniesie 
nad Boga. Drugi raz imię Antychryft bierze fię polpa- 
ličie, v rozumie fię o każdym Ghryftusá, y wiśrę iego 
prześląduiącym, iakiemi Antychryftámi iefzcze za czá- 
low Apoftolíkich był Nero, Szymon Czárownik, potym 


rožni Heretycy, iáko ý teraz Lutrzy y Kálwini, ktorzy . 


wlzyfcy ták przed Antychryftem przodkuią, złą y prze- 
čiwng Chryftuľowi rožšiewálac náuke, iáko przed Chry- 
ftufem przodkowáli Pátryárchowie, Prorocy, Jąn Swięty 
Chrzciciel. O takim tedy Antychryśćie polpoličie ro- 
zumiánym; idkim Antychryftem ieft každy Chryftufowi 
przeciwny, pomienione mieyfcá Pifmá S. rozumieć fię 
powinny, y tacy Antychryftowie byli, y fą ná świecie, 
ale nie Antychryft zá iednę ofobliwą ofóbę rozumiśny, 
ktory nie przyłzedł, dle dopiero przyidzie ná końcu 
świata, czyniąc fię Chryftuľem y Bogiem, y cały swiát 
pośiędzie, y Prorokow Henochá y Eliálzá pozábija: fam 
też mocą Chryftusá zabity będzie, y prędko potym dzień 
fadny nafłąpi. O tym idwnie dáie znać Paweł: Święty 
w tymże Liście od Heretykow przeczytánym, gdzie dwo- 
iáki rodzay Antychryftow naznácza, ofobliwego iedne- 
go Antychryftá, ktory przed fadnym dniem przyidziez 


y pofpolitych Antychryftow, ktorzy byli, y fą, idko to“ > 


Heretycy, Lutrzy, Kálwini, ktorzy ptzodkuią iak fałfzy- 
wi Prorocy przed famym ofobliwym Antychryftem. Tęż 
folucyą dáig na zádány Argument y Oycowie Swieči, 
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idko to Auguftyn S. Lib. 2. cap, 12. contra adverfarium 
legis: Ktory fie pokážnie być dntycbryfiem, nie tym, ktory teff 
ofobliwy y iiekfšy nád innych, dle z tych iednym, o ktorych Jan 
Ewangelifti mowi : Teraz wiele fidto [ie Antychryfłow, Y Dä- 
mafcen S. Lib. 4. Orthod. Fidči cap. 27. UV/felki, ktory nie 
pvyzndie Syna Bofkiego, €5c. Antychryfiem tefl. Jednak ofobli= 
mym, y przednim [pofobem Antychryji ten fig nózywa, ktory ná 
fkończenin świdia przyidzie, 


Konkluzya druga. 
Papież Rzymíki nie ieft Antychryftem. 


by nie był ick narodu. i 
dzie, z Nicba ogięń fprowádzi, idko świadcz 


Antychryśi. Aro 


w Obiawieniach fwoich cap. 13. Y úczyni? cudź wielkie; 
Że (provádžiť ogień z Nieba ná żiemię. - Jako y inne cudá 


fpráwowác będzie, y niemi ludzie zwodzić mocą Szá- 


tańfką, wedlug Pawfa S. 2. TRefsal, 2. W mfelkiey mocy, 
w znákách dziwnych faldywycb: iednók za fprána Szátáná. Lyro- 
juje Antychryft dzieśiąćiu Krolow, y Krolefiwźa ich po- 
śiędzie, y prawie Monárcha fie cálego świata uczyni, Co 
fię iuz w pierw(zey Konklužyi dowiodło. — Náoltátek 
Antychryft, według. Proroftwá Dánielá Proroká cap: 11. 
ná końcu, iáko uważył Vincentius Belluacenfs, y inni, wni- 
dzie na gorę piękną y świętą; to ieft Oliwna, z ktorey 
wftąpił Chryftus Pan do Nieba, y tám ná thronie wyftá- 
wionym gdy uśiedzie , powoli y widomie wynośić fię 
będzie na powietrze, przez moc diabelfką, áby do Nie- 
bá iako Chryftus wftępił; ktorego ná powietrze wynie- 
śionego Chryftus Pan duchem uft fwoich, tó ieft rofka- 
zaniem fwoim, zabije, iáko uczy Páweľ S. 2, Thefs. 2. 
temi fowy: Pokaże fie on niecnotá z- ktorego Pan FEZVS 
zdbyje duchem-ni? (moich. A Tormálž S. przyddie, że z rofka- 
zania Chryftufowego Michał S..onego zabije, y uczńiow 
iego ni gorze Oliwney. Z tego opisánia Ańtychryfta, 
ś czyli co flužy Papieżowi Rzymfkiemu? Antychryft 
panować będzie przez pułczwśrta látá tylko: á Papież 
Rzymfki przez tak wiele lat panuie. Antychryfta Zydzi 
mieć będą zá Mefšyalzá: á Papież Rzymfki nie ieft Zy- 
dowikim Mefsydfzem , y owízem go máig; zá nieprzyja- 
čielá. Antychryft ogień: materiálny z Niebá fprowadzać 
będzie, y ták wielkie Páfftwá w świecie przez -woynę 
posiedzie : co Pápiežowi nic nie flužy. Náoftátek An- 
tychryft ná gorze Oliwney mocą Chryftusi na powie- 
trze wyniesiony žábity będzie; á Papież na powietrze 
nie wynosi fię, dni go Chryfkus ná powietrzu wynieśi0= 
négo zabija, ale żyie w protekcyi Chryftúsá, iáko iego 
Námieftnik, żeby Kosčioť Chryftulow rządził, á Lutrow 
y Kálwinow, przed Antychryftem przodkuiących, y. he- 
zctyckie biędy ich gromiť,-y iáko odpadłych dla čiele- 
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fnośći, dla obżdrftwi y Ťakomítwá, od Kościoła Chry- 
ftulowego, do niego ich Swiętemi namowámi prowadził, 


| Argumenta Heretyckie. 

Argument ten ofobliwy ieft, zawieraiący w fobie 
inne wfzytkie. - W kim fię znayduią wízytkie Antychry- 
Rá przymioty, ten ieft Antychryft: W Papieżu zaś 
Rzymfkim wfzytkie Antychryftá przymioty (ie zńaydu- 
ią: więc ieft Anrychryftem. Przymioty Antychryfta (3 
te, że. od wiáry prawdziwey odftąpi, że w Kośćiele Bo- 
fkim thron fwoy założy, że fię czynić będzie Bogiem, 
idko o tym Czytamy u Pawia S. 2. Thels.2. že zaprze 
fię Chryftusa, y lam fig ráczey czynić będzie Chryftu- 
(em, r. Joan. 2. że faflzywe czynić będzie cuda, 2. Thef.2. 
Poddánych fwoich pewnym máznáczy charakterem. Apo-'- 
calypf. 13. Te wfzytkieznaki y przymioty znayduią lie 
w Rzymfkim Papieżu. Aa 

Pierwfty. Odftapiť Papież Rzymfki od wiáry Chry- 
ftufowey, kiedy o Czyfcu, o Wzywániu Świętych Pán- 
fkich, o Mfzy S.*y innych wiáry Artykułach zle náu- 
cza. Ná to | | 

Odpowie. Ráczey Lutrzy y Kalwini wiáry JE- 
ZUSOWEY. odftąpili, niechcący Czyfcu przyiąć, y in- 
nych Attykułow, ktorych Papież y my Katolicy naduczy- 
liśmy fię, yz Piímá S. y z Oycow SS. iako nižey 0 
tym będzie doftátecznie. | 

Drugi. Papież uśiadł w Kościele Bofkim, w Ko- 
śćiele Chryftufowym. g 

Odposviel? ná to. Jeżli Papież usiadł w Kościele 
Chryftufowym, á Lutrzy y Kálwini nie f4 w tym Koščie- 
le, w ktorym zoftáie Papież, toć nie fą w Koščiele 
Chryftuľowym. Do tego siedzieć w Koščiele Chryftu- 
fowym. nie ieft być Antychryftem, bo inaczey Piotr S. 
y Paweł byliby Antychryftámi , že siedzieli w Koščieľe 
Chryftuľowym. Nad to Ancychryft nie w Kościele 
... Rzymfkim, śle Hierezolimíkim od śiebie wyftawionym 

| uśiędzie, 
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ušľedzie, iako na text Pawfa S. 2. Thefsal. cap. 2. pifzą 
Doktorowie Koščielni, Irenæus, Cyril, Hilary,-y inni, 
Ani fię też Papież czyni Bogiem „ ále ráczey fugą flug 
Bofkich, y lubo ieft widomą głową Kościoła Bofkiego ; 
o. to: iednak nie czyni fię | Bogiem, bo y Piotr S. 

ył głową widomą Kościoła Bolkiego, á przečie Lutrzy 
y Kalwini nie mogą mowić, ze Piotr S. był Bogiem. 

Trzeci. Papież, fię zapiera Chryftusa, bo icgo 
nduki odftępuie. > | 

Odpowieff. Zadaiećie Lutrzy y Kálwini, iáko zwy- 
czay macie, á nie probuiećie ,, y owfzem Chryftusá wy; 
znáic, y Ewangelią iego po całym świecie przez {wych 
Kápiánow opowiśda, — 

Czmáriy. Antychryft będzie czynił cudá fałfzy- 
we; Papież czyni cuda fałf(zywe, ofobliwie w Lorečie 
we Wiolzech : Więc Papież Rzymfki ieft Antychryftem. 

„ Oapomieff. W Łorećie nie Papież, śle Pan BOG 
czyni prawdziwe cudá. Niech Heretycy pokażą, żeby 
' Papież czynił te cuda, to ieft,. żeby ogień z Nieba ná 
ziemię (prowádziť, y drugi cud, żeby obraz beftyi prze- 
mowił, iśkie cudźAntychryf czynić będzie, według świź- 
dečtwá Pilma:$. Apoc. 13. Czego Heretycy o Fapieżu 
nie dowodzą. Alećby rzecz fľuľzna y potrzebna, žeby 
Papież zaflużył to fobie u Páná Boga, aby miał tę moc, 
żeby ogień z Nieba fprowśdził ná Lutrow y Kálwinow, 
takie na Pápiežá czynigcych kalumnie, áby ich pozarł 
y popaliť : idko niegdy Eliálz Prorok ogień z Nieba Ípro- 
wadził, ktorym zabijał żołnierzy Krolewíkich ; iáko nie- 
gdy y Uczniowie Chryftusá chcieli fprowadzać ogień 
z Nieba, ná popalenie y požarčie nieludzkich Sámáritá- 
now, ktorzy podrożnego Chryftusá z Ucznidmi przyjąć 
do gofpody niechčieli. 

Piąy.  Antychryft fwoich našládownikow pe- 
wnym naznáczy chárákterem: Papież toż czyni, kiedy 
ludzi bierżmuie, y Xięży święci; oleiem ich namazuie, y 
olobliwym charakterem ich naznácza, 
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Ddpowieff. Chárákter. ktorym Antychryft fwoich 
znaczyć będzie, wizytkim będzie pofpolity, y nikomu 
fię nie będzie godžifo nic kupić, dni przedáč, ktoryby 
- mile -miaí charakteru Antychryftowego; charakter zaś 
Bierzmowania, á daleko mniey Święcenia, nie włzyfcy 
Chrzeščiánie przyimuig, y každemu czy co kupić, czy 
co przedác, wolrioe, lub pomienioncgo nie ma chśrakte= 
ru. A do tego: Bierzmowanie y Święcenie fa Sákrá- 
mentá, nie od Papieża, ale od Chryftusa poftánowione, 
iáko to pokażemy niżey, ná (wym mieyfcu. 

Konkluduymyž tedy, iż Papież Rzymíki nie ieft 
Antychryft, ponieważ fię w nim nie znayduią znaki y 
przymioty Antychryftá. l 


Bieržmotvánie. 


J uzy y Kálwini Bieržmowánia nie przyimuią zá Sá- 
kráment, przećiw ktorým ieft | 
Konkluzyá Katolická. 
Bierzmowanie ieft prawdźiwy Sakrament, 
od Chryftusá poftanowiony. 
©. Probácyá tego piermßá ieff táká. "Le w Džiciách A- 
poftolíkich w Rozdziale 8. czýtámy, iż Apoftolowie SS. 
kładli ręce ná ludżi, á ludzie Ducha S. odbierali. Tám- 
że czytamy, że Apoftołowie pofłali do Sámáryi Piotra y 
* Jąnd, ktorzy ná Sámáritánow iuż ochrzczonych kładli 
fwe ręce, zá ktorych położeniem Sámáritáni iuż ochrzcze- 
ni, odbierali fafke DucháS. Toż czytamy y w Rozdziż- 
le 19. Położenie zaś rąk Apoftolfkich na ludziach iuż 
ochrzczonych, fafke Bófką w nich fprawuiące, icít pra- 
wdźiwy Sakrament Bierzmowania; Ceremeniá bowiem 
widoma od Chryftusź pôftánowiona, á łafkę w ludziach 
fprawuiąca, ieft prawdziwym Sákrámentem ; takie zaś 
rąk Apoftolíkich na ludziach ‘ochrzczonych położenie; 
ZK fprawu- 
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fpráwuigce w ludziach fake Bofką, nie ief Sakramenę 
Chrztu áni Eucháryftyi, albo Wieczerzy Panfkicy, więc 
ieft Sikrdmentem Bierżźmowania; bo coż ieft Sakrament? 
nic innego nie ieft, tylko znak widomy, albo Ceremo- 
miś ludžiom applikowana, fpráwuigca w nich łafkę Bo- 
fką niewidomą. Tákže tego uczą y Oycowie SS. iáko 
„to Klemens Papież, UrbanPápiež, Fabian Papież, Diony- 
zy, Cypryan, y inni. "Tož trzymdią, y tego nauczaią 
Concilia, 1áko to Moguntfkie, Florentíkie, y oftatnie Ge- 
merálne Tridentfkie Sef. 7. Can. 1. 


Argumenta Heretyckie. 

Argument 1. Położenie Apoftolfkich rąk na ludzi 
ochrzczonych, było iedną cále ceremonią famą, śle nie 
Sakramentem. dą | 

Odpowiefš. Ceremonia od Chryftusa poftdnowio- 
na ná (práwowánie w ludziźch fafki Bofkiey, ieft Sákrá- 
mentem , iáko fię pokazało, a że Apoftofowie SS. ręce 
fwoie kładli ná ludzi ochrzczonych, dla tego, aby łalkę 
Bofką utwierdzáiaca ich w wierze S.odbieráli, czego wła- 
ną powagą fwoią czynić nie mogli Apoftoľowie SS., 


bez poftánowienia Chryftuľowego , dla tego położenie . 


rąk Apoftolíkich ná ludzi, fafke Bofką w nich fprawu- 
iące, nie iet prożną Ceremonią, ale Ceremonią Sákrá- 
mentu Bierzmowania. 

Argument 2.Daymyž to, że położenie rąk Apoftol- 
fkich na ludziach ochrzczonych było Ceremonią od 
Chryftusá poftanowioną ná (práwowánie w ludziach fa- 
fki Bofkiey, dle to tylko fużyło famym Apoftofom S$. 
że gdy kładli ręce ná ludzi ocirg ini ch fprówowali 
w nich łafkę Bofką; teraz záš iuż to ufłało, y niemafz 
tego, žeby zá położeniem rąk Bifkupich ná ludziach, 
łafka Bofka była im dana. 

Odpowieff. Od czáľow Apoftolfkich taż Ceremo- 

nid y teraz trwa w Kościele Chryfłufowym, dla doftg- 
pienia łafki Bofkicy utwierdzdiącey ludzi w Ko 
C > Ta 


ký je SI WEB S V TY k 7 


14 

“Ták uczą Oycowie SS., Dyonizy, Cyril, Auguftyn S, 
Lib.15. de Trinit. cas. 16. temi fowy :  Apoftoľomvie SS. 
modlili fię, áby tafka Bofká byťá dána tym, ná ktorych ręce five 
kladli, ktory zmyczay w [vych Bifkupacb y teraz záchorvnic Ko- 
Sciot S. | 


„Argument 3. . Każdego Sakramentu Zona powin= 
na bydz iednaż zdwfze: Zá czálow Apoftolfkich matéryá 
potwierdzenia álbo Bierzmowania było położenie rak 
Apoftolfkich ná ludzi ochrzczonych: nálzych záš czá- 
fow materyá ieft Oliwa, y nią: námázánie czotá ludzkie- 
go; więc teraz Bierzmowanie nie ie Sakrament. Do te- 
go Bieržmowánie nie može fię powtarzać ; á Apoflofowie 
nie raz, dle częfło powtarzdiąc, ręce fwoie kładli. ná lu- 
dzi, zá świadeftwem Auguft. S. Lb. 3. de Bapt. cap. 16. 
Odpowieff. X Apoftofowie SS. zażywali Oliwy do 
Bierzmowania ludzi,. iáko świadczy Dyonizy S. zá czá- 
fow Apoftolfkich żyiący, Lib. de Beel. Hierarchia Gzá- 
fem tež miáfto Oliwy do bieržmowánia, zá materyą za- 
Żywali położenia rąk fwoich ná ludziach, miánowičie 
Kiedy mnoftwo ludzi było: do: bierzmowania, zá ofobli- 
wym Chryftusá przywiłeiem ; iiko uczy Tomafz S. 3. p. 
Q.72.art. 2. A co zaś Auguftyn S. mowi, że Apoftoło- 
wie SS. powtarzali ręce fwoie kłaść ná: ludzi, to fię ma: 
rozumieć, nie na ludzi bicržmowánych, dle na ludzi 
Spowiedz czyniących. a 
© Sákrament Bieržmowánia nie ieft potrzebny dó 
zbawienia czľowičká, śle ieft pożyteczny do nabycia 
wickízych duchownych šiť y mocy, na dánie odporu tak 
widomym, iáko y niewidomym nieprzyiaćiołom wiary S. 
Sam tylko Bifkup ordynaryinie bierzmować mo- 
Że, tak ofadziťo Concilium Tridentfkie Sefš. 7. Can. 3. 
przečíw Kalwinom, y innym Heretýkom y Grekom. Fun- 
dament tego mamy w Dziciách Apoftolíkich cap. 8. gdzie 
czytamy, iż fami Apoftofowie SS. kładąc ręce [we ná lu- 
dzi, onych bierzmowali , ná ktorych Apoftołow mieylcá 
Bifkupi náftapiliy RA 


Prze- 
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| Przećiw tey náuce Heretycy ták: argumentuig +. 
W Džieiách Apoftolfkich w Rozdziale 19. czytamy, že 
Ananiáíz położył ręce fwe ná Pawła, ktoremu rzekł: 
Przeyrzyi y napełniony bądz Duchem S. á przecię A- 
naniafz nie był Bifkupem. i ow 
Do tego: wiekíza rzecz deft konfekrować chleb, 
z niego prawdziwe Chryftusá zrobić Ciáfo , „aniżeli 
a tám to pierwize može uczynié každy Xi4dz, 
lub nie Bifkup, więc y to drugie. | 
Nád to Cončilia Toletáňfkie, Afrykáňfkie, y inne 
náuczdig, że každy Xiądz przy obecnošči Bilkupá zá li- 
cencyą iego; A w niebytnośći y bez licencyi, może lu- 
dzi v. Oleiem S. nazwanym :Chrifina od Koščiel> 
nych. | 
_Odpowief ná piernfky Argumeni. Ananiafz kład? re- 
če ná Pawła, nie dla bierzmowánia, ktorego iefzcze Pa- 
wel ná ten czás nie był fpofobny przyigč, bo iefzcze 
nie był ochrzczony, dle kfadť ręge ná niego, dla uzdro- 
wienia go ná oczy, iśko fąm text pomienionego Pifma 
©. swiadczy, - BEE ia | m 
Odpomieff ná drugi Argument. — Lubo zacnieyfzy y 
przednieyfzy ieft Sákráment Ciálá Chryftufowego, áni- 
żeli Sákráment Bierżmowania, przečie fami tylko Bifkupi 
moc máią bierżmować: Ciáfo zaś Chryftufowe uczynićy 
moc mdią wfzyfcy Xięza, á to pochodzi, że ták poftáno- 
wif Chryftus Pan, czego dochodžiemy z Džiciow Apo- 
ftolfkich, 44. 8.65 19.gdzie fami Apoftofowie, będący Bi- 
fkupámi, bieržmowáli: Cidfo zaś Chryftufowe nie tyl- . 
ko Apoltofowic , śle y inni Uczniowie. Chryfulowi y 
Apoftolfcy z chleba czynili. Co muśiało fię dziść z pos 
flánowienia Chryftusá, ktore poftanowienie lub w Ewán- 
gelij S. wyrážnie nie napisáne, dane iednák przez uftną 
Trádycyg Apoftoľom SS., bo ináczeyb Apoftoľowie SS» 
poftąpić fobie w tym nie wažyli fię, Ae tákiey o tym 


od famego =» nie mieli dilpozycyí. 


Odpowiejć ná trzeći Argument. Ze Concilia mowią 


2 nig , 
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nie o námázániu Bierzmowania, śle o námäzániu Chrztu, 
bo przedtym mie godziło (ie Xiežey ludzi námázowač 
Olcicm S. przy obecnośći Bifkupa, bez licencyi iego. 

Može“ iednák Xiądz profty zá dyfpenfą. Naywyż- 
fzego Papieża bieržmowác ludzi; iáko uczy Concilium 
Florentfkie, y, S. Tomáíz z innemi Theologámi ;; ktora 
dyfpensź iuż praktykowana; bo S. Grzegorż Pápiež w Sar- 
dynij Kdpfanom pozwolił był bierżmowść, iáko y ]gn 
XXIII. y Leo X. Pápieže toż pozwolili czynić. w Indyách 
Żakonnikom Mifsšyonárzom. 

Miteria tego Sakramentu ieft Oliwa z bdlsimem: 
zmicfzana ; ták uczy Concilium Florentfkie z (hcologá- 
mi; A tá máterya od Bifkupá ordynáryinie powinna być: 
konfekrowana áibo poświęcona, iáko: poltánowify Conci- 
lia Niceńfkie, Toletańfkie, Florentfkie.. | 
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Uther z (wemi ucznidmi bluznierfko naucza, že 

BOG w złych ludziach: grzechy fprawuie;.y ták 

„cudzofoftwo Dawidź:, zdradziettwo [událzá ,. (4 

fprawą y uczynkiem Bofkim,, iáko> ieft (prawą y 
uczynkiem Bofkim Nawrocenie Páwłá S$. Tákaž Kalwina 
ict nauka, ktorą od dawnych Heretykow',. Marcioni- 
„Row, Florinow, Albigenfow, terdznieyśi heretycy wzięlis: 
przeto nie wftydzą fię Bogd a ar Zoo) y fprawcą 
wízyftkich grzechow, ták tych, ktore“ popełnili ludzie 
albo popełnidią, iáko y grzechu: pierworodnego Adama, 
y grzechu Aniofow ; ma o tym wyráznie Kalwin Lib. 1. 
Inflit. cap. 17.69 18. A lubo Kślwin,. difputuiąc przećiw 
Libertinom, nie czynił Páná Boga Sprawcą y Authorem 
grzechow: difputuiąc iednák: przećiw Kśtolikom, uczy- 
nif Pana Boga Authorem grzechow ludzkich, y z famey 
Kálwiná rácyi łatwo fię to dowodzi, gdy bowiem Kál- 
"win z Lutrem nauczali,że gdy wfzyfikie uczynki pa 

£ 
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ták dobre, iáko y złe, pochodzą od Páná Bogá, z wła: 
fney iego ákcyi, y Pan Bog ie fprawuie, według ich 
właśney złości ; toć tym famym Pána Boga Authorem y 
Sprawcą czynią każdego grzechu, według złośći iegoe 
Do tego Kalwin, idko! niżcy powiemy, naucza, że BOG 
fam częśćią wnętrznie przez ślebie famego; częścią przez 
Szátáná pobudza, prowadzi, y necefsituie ludzi do wizel- 
kich: nícpráwošči, iáko o tym ma Lib. v. Infišť. cap. 1 8. 
Zkąd rá iáwna! czyni fię konfeguencyá , że Kálwin czyni 
Páná Rogá Authorem y Sprawcą wizyftkich złośći y nie- 
prówośći ludzkich. A to famą rzeczą mowi y bluzni o 
Panu Bogu: lubo ná niektorým mieyfcu Ksiąg twoich 
zda fię ináczey trzymać: © Panu Bogu: dle na pozor 
tylko, według zwyczdiu: herctyckiego , przeciw ktorym 
Herctykom 
Konkluzyá pierwfa Katolicka. 

| Pan Bog nie ieft Authorem y Sprawcą áni grzec S.TZ. 1.2de 
chu pierworodnego Adámá, śni grzechow ludzkich, śni gn. 79. ar. 
grzechow diabelíkich , śle te fame pochodzą z famey r. 6 a. 
złey woli ftworzoney ludzkicy ; toż trzymaiąc © grze- 
chách diabelfkich» i pi 

" Rócyć piernfá: Bog, cokolwiek fpráwuie y czyni, to 

czyni. wedlug: moli (moiey, y upodobdnia fwego, iáko Paweł Se 
naucza ad Epbef.i. y wiele o tym iet micyfc Piťmá S. 
á że złe uczynki y grzechy nie mogą być według woli 
Bofkiey y upodobania: iego; bo Bog grzechami fię brzy- 
dzi, iáko Pifmo S. uczy Sap. 14. W obrzydzeniu iefi nie- 
zbožny y niezbożność ego. Y w Pfalmie $. Ponieważ ty Boże 
niechcejš nieprówośći ludzkiey Więc grzechy y niepráwo- 
šči ludzkie nie mogą:być fprawą, dziełem y uczynkiem 
Bofkim „ bo Bog. dzieła (wego nie ma w nienawiści y 
w obrzydzeniu. Sap. 11. Zadneý nienawiśći nie má, ku tey 
rzeczy, ktora“ uczynił. Więc że Bog nie fprawuie w lu- 
dź ach, áni czyni grzechow, toć nie ieft ichAuthorem y 
Sprawcą, bo Bog tey do ict Auchorem y Sprawcą, 
OS EN 3 
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ktorg fprawuie y czyni , sktorey zás dni fpriwuie, dni 
czyni, tey nie może być Authorem y Sprźwcą. 

|. - Rácyá drugi. Bog tych rzeczy iefł Authorem y 
początkiem , ktorych ief oraz y końcem, bo Bog ieft 
Alpha & Omega, to ieft początek y koniec: Ale Bog 
grzechow y niepráwošči nie może być końcem, bo 
grzech iftotnie ieft odwroceniem (ie od Pana Boga, á 
nawroceniem (g do ftworzenias to bdrdzicy nád Boga 
kochdiąc: Więc Bog nie može bydz Authorem y po- 
cząckiem grzechow, śni może ich czynić y fprawowść 
w ludžiách. dn 500: © Hen: 

Rácyá trzecią, Grzech że ieft iedną złością y 0: 
bráza Bofką, ieft przećiwny Pánu Bogu, ktory ieft do- 
bsoćią niefkończoną, á że ieft niebożnośćią y nieczyfto- 
śćią, ieft przečiwny Pánu Bogu „ ktory ieft niefkończe- 
nie Święty y <zyfty ; iakże edy Bog może być Autho- 


rem y początkiem grzechu, ták iemu przeciwnego? á 


Su 


czyli ćiemność może iáfność fobie przećiwną uczynić? 
dlbo czyli ślepoti može fprawić widomość? bynamniey. 
Ták z e Bofkiey dobroći żadna grzechowa 


| złość nie może poc 
SGi nieprawość. 

| Racyd czmáriá. Bog grzefzyć zdkazał w dzieśię- 
čiorgu fwych Przykazániách, y w innych Ewángeli- 
cznych Przykazániách: á iákze ma to z człowiekiem 
czynić y (rán dv co iemu czynić zakazał ? iużby 
człowiek od Páná Boga nagany nie miał zá grzech, boby 
grzefzył według woli Bofkiey y fprawy iego. 

l Potwierdza to wfzyftko ‘dekretem {wym Concilium 
Arauficanum C ań. ult, y Concilium Tridentinum Sek. 6. Can. 6. 
temi Howy: Ktoby rzekł, že zle fpramy ták, iáko y dobre Pan 
Bog fprówuie przez (ie y wiafną (woią dkcyą, ták dalece iż 
wiafnym dziełem Bofkim. ie? zdradźiećimo Juddfa, idko y po- 
mwolánie Pámťá : niech ták morvigcy 'myklęty będzie. 

| /, Uczą toż y Oycowie S$. zgodnie wfzyfcy. Augu- 
ftyn S. Lib. de Pradefiinatione Sanćłorum cap, 10. Možny Ea 
tir og 


odzić, ani z niefkończoncy świąto- 


Bog wiedźieć y o tym, czego nie czyni y nie fyrdmuie, idko [g 


grzechy. Y 3. Profper cap. 14. MOWI: Dobrych praw Bog 
zefi Autborem, á nie ztych. Toż uczą ý vízylcy OO. S$. 
ktorych: fię dla krotkošči opufzcza. | 
Náoftátek kiedykolwiek my Katolicy o iákim 
- punkćie Wiary S. mowiemy z Lutrámiy Kálwinámi, ka- 
žá nam tego dowodzić z famego y wyrážnego Pifmá S. 
Niechže tež nam Lutrzy ý Kślwini pokażą wyrażne Pi- 
fmo S. ktoreby mowiło, że Bog ieft Authorem y Sprá- 
wcą grzechow; tego nie pokażą, iáko obaczemy w ich 
Argumentách. „My záš iawnie Z Pifina S, tego dowo- 
dziemy, że kiedykolwiek Pifmo S. mowi o iakim grze- 
chu, przypifuie go nie Pánu Bogi; ale człowiekowi, id- 
ko czytamy u Pawła: S. ad: Rom, $e Prźćz iednego człowie= 
ká grzech med? ná cály štviát: y ná innych mieyfcach Pi“ 
fmáS. o tym czytámy, iáko to u Proroka Ole% 13. Zgu= 
bá moid x. čiebie Izrdelu, á pomoc twoid ze mnie, | 
Zkad to wnofzę przeciw Kálwinom, že lubo Bog 
od wieku przcyrzať każdy grzech człowieka, przečie ie 
dnak nie przeznaczył go, áni Z woli fwoiey dekon a, 
áby czálu fwego fię fal; Bo grzech, lákošmy pokazali, 
ponieważ ieft obrzydzeniem woli Bofkiey, y od Páná" 
Boga zákazány, dla czego nie może bydz dziełem iego: 
toć nie może bydz od wieku z przeznaczenia y dekre- 
tu woli Bofkiey : od wieku iednak wie o przyfzłych 
grzechach ludzkich, bo każda rżecz máigca prawdę pod 
páda pod nicfkończoną umieiętność Bofką, á grzech ma 
sę prawdę, że ieft grzechem, y obrazą Bofką, iáko uczy 


Pifmo S. Proverbiorum 14. Piekto y zguba ieft w oczach Bo- 


fkicb. 


Argumenta Kalwinlkie ý Luterfkie. 
Argument pierwfy. Paweł S. mowi o P. Bogu ad E- 
phef. 1. Ktory fprawnie wfiystkie rzeczy według rady mole 
fmwoiey, A że y grzechy fą iáką rzeczą, y należą do li-«. 
czby wfzyfikich rżeczy: więc Bog.czyni y twarzą prze- 
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chy według woli fwoicy, á zatym Bog ieft Authorem y 
Sprawcą grzechow. 250 

| Odpowieft. Ze to Pifmo S. nie mowi o grzechach, 
żeby ich był Bog Authorem y Sprawcą > dni żadney o 
tym czyni wzmianki; śle mowi o wizyftkich rzeczach 
“dobrych, ponieważ mowi Pifmo pomienione, że BOG 
fprawuie wfzyftkie rzeczy według woli Awoiey; dobre 
zás rzeczy fą według woli Bofkiey, á grzechy 13 prze- 
ćiw woli Bofkiey, y w obrzydzeniu iey. Záczym rá- 


s 


czey pomienione mieyfce Pilmá S. left przećiw Kálwi- 
nom y Lutrom, á nie zá niemi. gi 
Argument drugi, U lzśidfzź «cap. 45. mowi Pifmo 
S. Ja Pan, y niemáf? innego, czyniący pokoy, y [brámvujgcy zie, 
Ale y grzech ieft rzecz zła; Wiec Bog czyni y fprá- 
wuie grzech. ` PE a: ELER 
Odpemieff z Oycámi SS. Rzecz zła ich dwoiáka, 
iedná ieft grzech, á druga karánie, Bog tedy nie czy- 
ni tego złego , ktore ieft grzechem, ále czyni-y fpra- 
wuie karanie, ktore lubo zda fię złe ukaranemu, w fa- 
mey iednák rzeczy ieft dobre, bo pochodzi z fprávwie- 
dliwošči świętey, śni ieft przećiwne dobroči Bofkiey. 
Argument trzeći, Trafia (ię to, że grzech pośle- 
dnieyfzy bywa dopuizczony od Páná Bogá, ná karánie 
pierwizego grzechu popełnionego, iáko Paweł Swięty ad 
Rom. r. mowi: Dla czego przepuścił Bog nd nich, zápámie- 
tánie [ie o dobrym umyśle, áby czynili to, co fig nie godži. Y 
Augufłyn S. toż uczy Lib. 5. contra Fulianum cap, 5. Ale 
Bog karánie (práwuie ; więc Ípráwuie ten grzech, kto- 
ry bywa karániem pierwfzego, A 
Qapowieff. Ze grzech, iáko iefł złośćią ludzką, y 
obráza Bofką, nie ieft karániem przefzłego grzechu, bo 
karanie iáko karánie pochodzi z woli Bofkiey, y fprd- 
wiedliwośći iego; á grzech-iák grzech, ieft przećiwny 
woli Bofkicy; karániem tedy przefziego grzechu bywać 
"+ zwykło, álbo że Bog dlasprzefzłego grzechu niechce dáć 
„ grzelznikowi łafki y pomocy fwoiey, ktorą gdyby miał, 
| nie 
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nie wpadłby w drugi grzech: albo karaniem bywato, 
co dla grzechu popefnionego grzefznikowi fzkodzi , iá- 
ko to, ślbo niefawa, albo iáká inna túrbácyá. Ná przy- 
kład Abfalon, cięfzki grzech ćielefny popełnił z żonami 
Oycá fwego Dawida, ktory grzech dopuśćii Bog na u- 
karánie cudzołoftwa Dáwidowego, nie žeby grzech f4m 
Abfalonow był karániem grzechu Dáwidowego: śle bo- 
leść oná y fmutck, ktory Dawid miał dla grzechu Ab- 
falonowego, także niefáwa, y inne fkutki z „tego grze- 
chu pochodzące, ktore fkutki nie f3 grzechem, ale kard- 
niem, 
„Co tedy Paweł S. rzekł: Dał ich „Bog w zly umyft y 
„ozjądek €5c. tna fię rozumieć, že Bog.nie dał.im ey fa- 
fki, ktorą gdyby byli wfpomożeni, nie pofzliby záiwym 
złym umyflem y rozlądkiem, „y takie „nie danie lafki 
Bofkiey bywać zwykło karániem przefzłego grzechu. 

„Argument czmdriy. 2. Reg. cap. 16. mowi Pifmo S. 
Pan rofkazał Semei, by ztorzeczył Dawidowi. X w.Plal.104. 
Námročiť ferce „ich, aby nienamidžili lud siego. 

Odhowieff. Ze to Piímo S. y wfzyftkie inne po- 
dobne ma fię rozumieć, że Bog czlowiekowi grzefzące- 
mu dopulzčza grzefzyć, y onemu do grzechu nie prze- 
fzkądzą, ktore dopufzczenie grzechu ná tym zawifło, że 
Bog człowiekowi do złego fkfonnemu nie dále fwey o- 
fobliwey pomocy, .ktorąby fię mogł uchronić grzechu, 
w czym nic fię zľego nie zamyka, ani przećiwnego Pánu 
Bogu: Wolno zaś Pánu Bogu iako Panu, dáé człowie- 
kowi łafkę (woie wipomagdiącą, álbo nie dać, ktorey ie- 
dnák czefto nie ddie człowickowi, že iey bywa nie go- 
dzien, y (ąm iey bywa przefzkodą. Inna tedy rzecz ieft, 
že Bog dopufzcza człowiekowi. y nie przefzkadza mu, 
aby „człowick (4m był zupełnie authorem y fprawcą 
grzechu fwego, á inná ieft, że Bog fprawuie w ludziach, 
y z ludźmi czyni grzechy, tá rzecz ieft przečiwna Bo- 
fkiey dobroci, tamta zás Bogu dáko Authorowi flużąca 
wížechmocnemu : Y ták, lubo grzechy ludzkie nie 14 
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bez woli Bofkiey dopuľzczálacey , idko mowi Pifmo S. 
Deuter. 24. y Matth. 19. Poniewa Moyžejš dla twardości 
ferch wáfšego dopuścił mgm, dbyście żony mwafie opuščili : ic- 
dnák iáko Moyżefza dopufzczenie nie było Moyželzowi 
grzechem, tak y dopufzczenie Bofkie nie ieft żadnym 
grzechem, że dopuścił Semei, aby złorzeczył Dáwido- 
wi, ktore złorzeczenie ieft grzechem od famego: Semei 
uczynionym, á nie pochodzącym z woli Bofkicy, chcą- 
cey y fprawuiącey taki grzech, bo Pifmo'$. tak uczy w 
Píalmie 5. Ponieważ ży Bože nie telies chcący nieprawości lu- 
dzkich. 

Argument piąty. Bog ieft Authorem y Sprawcą zá- 
ślepienia y zdtwardziałośći w grzechach, Ták uczy Pi- 
(mo S. Exod.7. Pam zdimwardzidie ferce Pbdrdonowi uczynił. 
Y ad Romanos 9. Kogo chce zdtwardzidłym uczyni, Nad 
to, Bog ieft Authorem y Sprawcą karania za grzech, á 
zaślepienie g zdtwardziałość w grzechach,. bywa kará- 
niem grzechu, idko S. Auguftyn uczy Lib, 5. contra Jult- 
ani cab.3.że-zdś záslepienie y zátwardziálosť w grzechach 
iet grzechem: więc Bog będąc Authorem y Sprawcą zá- 
twardzidłośći ludzkicy w grzechach, iefť Authorem grze- 
chu. È 
: Odpowie. Záslepienie y zdtwardziałość ludzka w 
grzechách ma w fobie dwie rzeczy: iedná ieft, trwáią- 
ce przylgnienie do grzechu, z odwroceniem fię od Pana 
Boga; drugá, uiečie fafki Bofkiey, rozum ludzki oświe- 
cáigcey, y wolą ludzką wfpomagaiąccy do dobrego. Bog 
tedy nie ieft Authorem y Sprawcą zaślepieniasludzkie- 
go, y zdtwardziałośći w grzechach, co fię tknie do trwa- 
dego przylgnienia do grzechu, y odwrocenia fię trwałe- 
go od Páná Bogá, iáko nie ieft Authorem y Sprawcą fa- 
mego grzechu, dni też Zátwardziátosť w grzechu ták ro- 
zumiána, ieft karániem. przeíziego grzechu ; śleBog icf 
Authorem y Sprawcą záslepienia y zdtwardziałośći, co fię 
tknie.do drugiey rzeczy, to ieft nie dania łafki rozum 
ludzki oświecdiącey, y wolą ludzką do dobrego wipo- 
magáláccy, y to bywa karaniem grzechu przefziego. 


S.Tb.s. 2de 
qu.79.art.3 
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Argument ffofiy. Ze cały narod ludzki zgrzefzył, 
gdy Adam pierwfzy Rodzic zgrzefzył, to fię nie mogło 
Ra bez woli Bofkiey: Więc grzech pierworodny Po- 
tomkow Adámowych ieft z woli Bofkiey. Do tego Bog 
chce, áby człowiek dobre y święte miał uczynki, aby 
ie wiecznie Niebem nadgrodził: Więc też chce Bog y 
tego, áby człowiek popetniať grzechy, áby go zá nie ka- 

"raf, Náoftátek, Bog iek Authorem y Sprawcą każdey 
ákcij ftworzoney, że tedy grzech, gdy fię popełnia, ieft 
śkcią tworzoną. Więc Bog ieft Authorem grzechu, 

- Odpomiefš ná piermfy, że ftało fię to z woli Bofkiey 
dopufzczaiącey, ale nie chcącey grzechu, tak Adama, 
iáko y Poromkow iego, chcącey iednak nie dać więcey 
Potomftwu Adámowemu fśfki pierworodney, ktorą miaf 
Adam, á to dla grzechu iego. i 

Odpovief? ná drugi, że Bog niechce grzechow lu- 
dzi, aby zá nie karaf, źle naznaczył karanie, aby tym ka- 
rániem ludzi od grzechow odftrdlzył, chce zás tego Bog 
po ludziśch, aby fobie dobremi uczynkámi na Niebo zá- 
Hugowáli, bo dobre uczynki f4 dobrá ftofuiące fig do 
dobroci Bofkiey. 

Ogňorvief? ná trzeći. W grzechu, ktory fig opefnia, 
dwie fię rzeczy znayduią, ákcya phyzyczna. albo przy- 
rodzona, y fprofność ślbo złość, w grzechu tedy akcią 
Phyzyczną álbo przyrodzoną Bog czyni y fprawuie, iá- 
ko Author-y Sprawca wízech rzeczy, zlošči záš y Ípro- 
fnośći Bog nie czyni, y, nie (práwuie, śle tá pochodzi 
z ľamey.zícy człowieka woli: Jako ná przykład,wchodzie 
„chrąmiącym nogi kulawey, chrąmość pochodzi od kula- 
wośći nogi; 4 od mocy przyrodzoney w nodze fię znay- 


S:Tb. 1.2d4 
qu.79. art, z 


duiącey y daney od natury do chodu, pochodzi fam > 


chod, ktory ieft rufzaniem fię przyrodzonym. 


Konkluzyá druga przeliw Káhvinom. 
Bog áni (3m przéž fię nie,pobudza człowieka mocą 
wnętrzną do grzechu, áni przez Szátáná, ktoremu nie ro- 
Dz fkazuie; 


28 | Chrzest. 
fkázuie, dni go przymufża, žeby czľowická do: grzechu: 
prowadził. o | 

Pierwffa część probuie ľe: z Piľmá S. Eccli 15. Niko. 
mu nie rofkazał żyć niezboźnie: Y Jacobi. Bog nie iefł po~ 
kušičiel do ztego. Y rácyá pierwfza'tego ieftyżeBog wnę- 
trznie pobudza człowieka: do dobrego, nie do ziego, bo: 
m famym byłby Authorem y Sprawcą; złego: Rácyá: 
druga. Bog nie karze zá ten uczyneky. do ktorego po- 
budza czťovická, y icft Authorem iego. Ták uczy Ful- 
gentius: Bog nie mśći (ie tego, czego iefi Autborem, á że ka= 
sze grzechy. Więc do uczynienia.grzechow nie pobu- 
dza macą fwą wnętrzną: czľowická: 

Druga część fię probuje. ChryftusPan Joan. 8. ue. 
czy,- żeby diabfu nie wierzyć, bo kłamcą ieft, y- kľam- 
ftwo z niego famcgo pochodzi, ktorego Oycem ief, 
Więc, gdy Chryftus zepfował diabłu kredyt u człowie-- 

á wierzyć mu zakazał, iiwno' fię dowodzi; że niechce, é 
by diabel ezľowická namowy iwemi do grzechu prow 
dził, y pobudzał. Do tego Bog przez Pawła S. ad Eph.. 
6. rofkázuie ngm, ábyšmy ná fię' svžteli oreže Bofkie, y mocno: 
fiawdli przećiw zdrádom diabelfkim. Kiedy tedy Beg chce,, 
żebyśmy nie byli od diabła zwyčieženi, y do grzechu: 
przyprowádzeni, á iákže ma chcieć, -żeby diabeł nas zwa» 
iował, y do'grzechu prowśdził, byłaby to wola Boíká o~ 
wita y przeciwna fwoiey pierwizey woli. Takżę gdy- 

y „wola Bofka była', żeby nas Szatańfkie pokuľzenie do. 
grzęchow prowadziło, á na cożby nam modlitwa w Pa- 
čierzu fię przydała, Nie wodź nas ná pokuftenie, bo w tym: 
wola Bofka odmienić by fię nie mogła. Náoftátek, grzech. 
zeft obrzydłiwością u Panś Boga: więc przez diabła nie. 
pobudza- człowieka-do grzechu. O 
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Chrzefi Swięty Džieči. 
ER i RAM, web PĘ f 
A Nabápriftovie ten błąd mála, že dzieći nie należy 
Ghrzcić , dla funddmentow , ktore fię nižey. położą: 
1 1% Ww Argus 


Chrzefi. ży 
w Argumentich. Kálwini zaś uczą, že dzieci Chrze- 
ścidńfkie z Rodzicow-Chrześćiańfkich zrodzone, nie po- 
tzebuią Chrztu dla zbawienia fwego, bo bez niego ftó- 
ją fię zbawionť, á to z obietnicy Bofkiey, ktorą Bog A+ 
bráhámowi y potomftwu iego“uczyniť temi fowy Gen. 

17: Będę Bogiem twoim, y pożómfiwu twemu po tobie, a zá 

tym taż: obietnic fužy Rodzicom Chrześcidńfkim, y 

dziećiom Chrzeščiánfkim , że im dla tey obietnicy Bo- 

fkiey dziedžiczifym prawem Niebo' należy, y ták dzieci 

€hrześćidńfkie (iáko (ie to'trafia) gdy bez Ghrztu umie“ 
ráig; zbawienia iednák wiecznego doftępuią, y nie ftály 
fie potępionemi; Chrzeft zás, ktory dzieći przyimuią,nie 

fuży im ná zbawienie, bo bez niego z obietnicy Bofkiey 
tym famym; iž z Rodzicow Chrześćidńfkich fię rodzą, fta- 

ią fię Swietemi y zbawionemi, ále im fuży ná to, żeby 

tym Chrztem byli náznáczeni, že fa džieči Chrzeščián- 

Mie. iáko dziećiZydowfkie Obrzezániem znáczone by“ 

wáig, aby fię rozniły od innych dzieći nie Zydowfkich: 

Dzieći zás Pogan że o zbawieniu fwoim nie máig obie- 

miey Bofkiey, przeto nie mogą być zbawionenii; ani 

Chrzeft mogłby int do zbawienia: pomoc, choćby o- 

chrzczone były. Uczą y to Kálwini, že dziećilub Chrze- 

ścianikie, lub Pogáňfkie, z łoża nienależytego rodzące 

fię, aliàs Bękarty nazwdne,: nie mogą być zbawione , y 
Chrztu im dawać nie należy. Te fprofna naukę ma 
Kálwin in Antidoto Cone: Trid. Sef.ó, Gan. 5. €F Lib. 2, Iaftst, 
cap, 6. S: 22. 


Pierwka Konkluzyć Katolicka ief: 
Dzieći powinny być chrzczone. 


Probacyd pitrmffá: - Pifmo S. uczy Joan. 3. Poki kto 
nie odrodźi: [ie z wody y Ducha Świętego, nie može miniść do 
K rolefirvá Nicbiefkiego. Więc, dzieći nie mogą być zba- 
wione, kiedy. nie będą ochrzczone, PRÁVA kos 


nione Pilmo mowi o wlzyftkich „ludžiách, ták 


z 


drych; 
„dáko: 
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idko y dziečiách, bo żadney nie czyni excepcyi. Do 
tego Matth. 19. mowi Chryftus: Dopuśćcie džiečiom przy- 
fiąpić do mnie, be tákich žefš Kroleftwo Niebiejkie. A gdyby 
dzieći nie były ochrzczone, toby w dziecińftwie będąc 
nie należały do Kroleftwa Niebiefkiego, raczey w dzie- 
cińftwie odyby bez Chrztu ktore umarfo, ná wieczne po- 
tępienie iść by muśldło. Także Páwež S. 1. Cor. 1. świad- 
czy o fobie, że cały dom. Stephana :ochrzčiť, w całym 
domie zdś rzadko bywa bez dzieci. "Y w Dzieidch Apo- 
ftolfkich cap. 18. czytamy, že Apoftofowie SS. cdie do- 
my chrzčili: z wielu zás domow przynamniey w niekto- 
rych dzieći fię znaydowáfy. sy. 

Probacyá druga ieft tá, w Kosciele Chryftufowym 
od famych Apoftoľow SS. wzięta Tradycyá, že y A pal å 
łowie SS. y Sukcefforowie ich od. początku záraz Ko- 
ścioła Chryftufowego dzieciom Chrzeft dawali. Swiad- 
czy o tey ľradycyi Dyonizy S. Cap. ultimo de Ecclef. Hie- 
rarch. Origenes Lib.5. in Cap. 6. ad Rom. Augufiinus Lib. 4. 


. de Baptifino; cap. 24. y ná innych micylcách, tenże y inni 


Oycowie SS. náuczdią, že Kośćioł S. od {wego początku 
wziął te náuke y zwyczay chrzčič dzieci, | 

Probacyá trzečiá z Oycow S$. Ambrozy S. Lib. 2. 
de Abraham cap. ultimo mowi w te fľowá, Rozdział trzeči 
Jana S. explikuigce: Wak żadnego nie wyłącza, dni džie- 
cięcia €5c. żaden nie wnidzie do Niebá , tylko przez Sakra- 
ment Chrztu. - Y Grzegorz S. Lib.7. Epifłolarum, Epiftola 57 
mowi: Rzecz pewna iefł, že džieťi bez Chrztu umieratące 
nie wnidą do Krolefiwi Niebiejkiego. Tož uczy y Auguftyn 
S. Lib. de Natura & Gratia, cap. 8. Džiečie, ktore nie mo- 
gło być ocbrzczone,nie może wniść do Kroleftvá Niebiefkiego. 

Tegoż náuczáig y Concilia, y Dekretami fwemi*to 
ztwierdziły, idko to Concilium Milevit. Can. 2. Concil, Tri- 
dent. Sefš. 7. Can. 13. wyklifiálgc tych, ktorzy ináczey o 
Chrzčie džieči náuczáli. © 

Probacyá czwartą. Co w Starym Teftamencie było 
Obrzezánie. to w Nowym Chrzeft S. ktorego Obrzézá- 

| tg Ť > nie 
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nie było Figura: dla czego Páweť S. ad Colofš. 2. Chrzeft 
S. názywa Obrzezániem,á że w StárymTeftamenčie dzie- 
či obrzezywáno, świadczy Pifmo S. Genef. 17. Więc 
w Nowym Teftamenčie powinny być dzieći chrzczone. 

Probacyć piatá.  Wfzyfcy ludzie, ták. ftarśi, iáko y 
džieči, podlegli f% grzechu pierworodnemu, w nim fię 
rodzą, co fię mowi przećiw Anabaptiftom y Pelagidnom, 
tego zás mamy takie w Pifmie S. fandameňia PÍ. so. Oto 
poczęty iefłem m nieprawośćiach,y w grzechach poczęła mie matka 
moid. Tu rozumie fię o grzechu pierworodnym, w kto- 
rym Dźwid ieft poczęty, ktory grzech że ieft początkiem 
- wielu grzechow,: dla tego' mowi Pifmo, że grzech ieden 
pierworodny ieft wieloščig grzechow. Y u Pawła S.ad 
Rom. 5. Przež iednego człowieka, to ieff Adámá, grzech wfiedi 
nd świdt, á przez grzech śmierć. Y dáley mowi PaweiS: 
W ktorym mfšýscy zgrzeftyli. Czego ieft też tá racyd, że 
Bog poftánowiť Adama, aby był głową y początkiem 
wizyftkich ludzi, nie tylko według nátury y przyrodze- 
nia, co ieft być Oyčem: przyrodzonym narodu ludzkie- 


go, ale też według obýczálow y akcyi ludzkich, chcąc, 
aby wola Adama była wolą potomftwá., y ákcyá Adama 
z woli iego idąca, była akcyg potomftwa; tak dalece, 
że coby Adam iáko gfowá uczynił, iákoby to potomftwo 
icgo uczyniło, y dla tego Bog. uczynił JEJ z A- 


dámem, że ieśliby owoc iadł z drzewa zákazánego , to 
nie tylko, by on fąm zgrzefzył, śle by y całe iego po- 
tomítwo grzelzyło „ y ten grzech Adamow zlewałby fie 
na potomiłwo iego. Dla czego S. Paweł to wyrąził temi 
fowy: W ktorým wfšyscy zgrzefłyi; A że Chrzeft S. po- 
ftanowiony ieft od Chryftusá ná zgfadzenie grzechu pier- 
worodnego, bo poftanowiony ieft ná fprawienie w czło- 
wieku falki Chryftufowey, idko uczy: Paweł S. ad Gal. 3. 
Ktorzy w Chryftušie ocbrzczenć iefieście, Chryfiusú ná [ie wżię- 
liście, to ieft, Tafkę od giego ulprawiedliwiaiącą, a grzech 
pierworodny iáko przećiwny tracącą w człowieku wzięg, 
kiście, więc nie tylko ftárízym ludziom grzech pierwo- 

| rodny 
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rodny máigčym, dle tež.y dzieciom tdkifz grzech pier- 
worodny maiącym, potrzebny ieft Chrzeft $.,'y potrze- 
bá ich chrzcić w dziecińftwie dla zbawienia ich. 


Argumenta Anabáprjťom. 

Argument 1. Chryftus Pan w 30. lat ochrzczony 
był. Więc przykładem Chryftusá, Chrzeščiánie powinni 
być ochrzczeni w 30. lat, á nie w dziećinnych latach, 
2. W Ewángelij S. Chryftus Pan rofkazał Apo- 
ftoľom, aby wprzod wiáry Chryftufawey nauczyli, tych, 
ktorych chrzcić máig; Džieci zás, co świeżo (ie porodzi- 
fy, nie fa (pofobne do uczenia fię wiáry Chryftuľowcy. 
Więc: nie máig być chrzczone, dż do rozumu przyidą, 
Zčby wprzod przed Chrztem mogły fię nauczyć wiśry : 
Chryftufowey. “ | 
| 3. Ten, ktory Chrzeft przyimuie, powinien mieć 
wolą y intencyą. že go chce przyiąć, bo przyiečie iego 
być powinno dobrowolne. Także powinien mieć wiá- 
rę, bo ochrzczony ftáie fię wiernym, y bez wiáry nie po- 
dobna podobać fię Pánu Bogu. Dzieci zaś nie f3 (pofo- 
bne mięć intencyą y wiśrę, bo do tego potrzebny iefł 
rozum, á dzieći nic ielzcze rozumieć nie mogą. Więc: 
nie maią być chrzczone, dż wprzod do rozumu przyidą. 

4. W Pifmie nie mamy o tym, żeby należało 
dzieći chrzcić. Więc: nie powinno ich chrzcić, 

| $. Dzieći nie mdią grzechu pierworodnego, bo 
mowi Piímo Ezechielis 18. Syn nie bedžie ponośit nieprámo- 
ści Oycá. Więc: nie mála być chrzczone, bo taki Chrzeft 
tylko by fię ná to przydał , áby przezeń pozbyły grze- 
chu pierworodnego. — hl 

Odponiej? ná piermfšy Argument. Chryftus nie po- 
trzebowaí Chrztu, láko my potrzebuiemy, y nie był w. 
. niebespieczenftwie życia wiecznego, w iákim zoftáig ták 
ftarší , iáko y džieči, dla czego Chrztu potrzebuią ták 
far$i, iáko y dziečí, žeby byli beśpięczni życi wiem 
cznego. Do tego Chryftus w dziečiňftwie był obrzezá- 

| ać ny. Więc 
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my. Wiec 'tefz u mas „dzieci máig być ochrzczone, bo 
Chrzeft ná mieyfce Obrzezánia náltapiť, 

Z. Ná drugi Argument .odpowiejś, że rozkazanie Chry- 
ftufowe ma (ie rozumieć -o ludziach iuż rozumnych y 
doroffych, ktorych należy wprzod uczyć wiary, śniżsli 
chrzcić, á niema fię rozumieć o dzieciach, bo te w dzie 
«imftwie iefzcze nie fą fpofobne do poigčia wiáry S., śle 
Alcść, ;że po Ghrzcie:S. gdy do rozumu przyidą, wiary 
S. uczyć fię będą. | | 

"Na irzeći Argumentsodpowieff, Ze intencią do przy- 
dęćia Chrztu y'widrę nieć powinni ludzie dorosli, a nie 
dzieci, ktore to mieć nie lą fpofobne. Do tego dość 
džiečiečiu do :przyiečiá Chrztu, že zá nie ma intencią y 
wiáre álbo Ožiec przyrodzony, Albo Očiec Chrzefny;śl- 
bo Kośćioł S., ktory będąc Marką džiečiečia, uft fwoich 
do wyznania wiary y -intencij dáte dziečiečiu. > 

Ná czmáriy Argument odpomiejí, iż mamy o tym w 
Pifmie, iákosmy wyżey pokazali. Do tego mamy o tým 
y Tródycią Apoftolfką w Koščiele Chryftufowym. 

Ná piąty Argument odpowieff, że dzieči máig grzech 
pierworodny, idkośmy wyżey pokazali, Co zaś Pifmo 
mowi u Ezechiela, že Syn nie będzie ponošiť grzechu 
Oycá, ma fię rozumieć o tikim Synu, ktory nie ieft u- 
czeftnikiem grzechu Oycá. Dwoiáko zás Syn może być 
uczeftnikiem grzechu Oycá, ślbo gdy ©ycá naśladuie w 
złych iego poftepkách y grzechach, albo gdy przez uro- 
dzenie zlewa [ie grzech Oycá ná Syna, przeto, że wola 
Sýná zá poftanowieniem Bofkim ieft wola Oycá, to ieft 
Adama, pierwízego Rodzica nálzego, á ták my tym fpo- 
fobem ftaliśmy fię uczeftnikámi grzechu Adámowego, iá- 
ko že wola Opickuná ieft wola dzieci, w opiece zoftá- 
iących z poftanowienia urzędu, ákcyá y dilpozycyá rze- 

t czy dziećinnych, uczyniona od Opiekuná, tak fię ma, 
iákoby byłd ákcya y difpozycya famych dzieci, w opie- 
ce zoftáigcych, kiedy zaś Očiec taki grzech popefnia, 
ktory pochodzi z woli iego, niepoftanowioney być wo- 
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lą Syná do uczynienia tákiey àkcyi złey, to ná ten czas 
Syn nie ponośi grzechu Oycá, áni ząń ma być karany. 


Konkluzyá druga. | 
Jako dźieći Chrześćciańfkie, tak y Pogańfkie, 
tak y urodzone z nienależytego łoża, potrzebu= 
ją Chrztu S. dla fwego zbawienia. 


` Probdcyd.pierwffd. Joan. 3. Nie može być nikt zba- 
wiony, áž wprzod będzie ochrzczony, gdzie o wfzyftkich bez: 
žadney excepcij Pifmo mowi. 

Probácyá druga. Wfzyftkie dzieći, czy Chrześciań- “ 
 fkie, czy Pogahńfkie, czy Bękarty, rodzą fig w grzechu 
pierworodnym; grzech zás pierworodny zgładzony być 
nie może, tylko przez Chrzeft S., á poki grzech pier- 
worodny zgładzony nie będzie , dotąd nikt nie będzie 
godnym Kroleftwá Niebiefkiego. Jakośmy iuż tego ob- 
fzernie dowiedli rożnemi probaciámi w pierwízcy Kon- 
kluzyi, ktore wfzyftkie probácie tu fuža. 

Probácyá trzecia, olobliwa przećiw Kalwinom. Pi- 
(mo S. mowi ad Galat. 3. u Páná Bog mfyscy zarowno få, 
y Zyd, y Greczyn, y Niewolnik, y Wolny, y Mąż, y Bidlo- 
głową. Do tego mowi Pifmo S. AG. 10. Bog m ofóbach nie 
wybiera, Więc, u P. Boga zarowno & ták dzieći Chrze- 
śćiańfkie, iák y Pogdńfkie, iáko y džieči zrodzone bez 
małżeńftwa, ktore wfzyftkie Bog zarowno mdiąc, zaro- 
wno też chée ie zbawić, zá świddećlłwem Pawla S. Ep. r. 
ad Timoth. cap. 2. Bog chce zbawić mfystkich ludźi, to ieft,. 
z każdego ftanu ludzi chce niektorych zbawić, ták 
_Chrześćian, iáko y Pogan, ták dobrze urodzonych, id- 
ko y z nienależytego Oycá pochodzących, ták mężow, 
idk y białogłow , ták ftarizych, iáko y młodizych, y 
_ dzieći , lubo nie wfzyftkich ,„ co do iednego y każdego 
ftanu ludzi chce fkutecznie zbawić. Do tego Chryftus 
„zá wfzyftkich umarí, iako uczy Wiárá S, Więc Sj. 
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żeby byli wfzyfcy zbawieni bez żadney excepcyi. Mę- 
ka zás y śmierć Chryftufowa tym do zbawienia pomaga, 
ktorym applikowána ief przez Chrzeft S. Więcz y dzie” 
či Chrzęścidnfkie, ieśli nie będą ochrzczone, nie będą 
zbawiong, džieči zaś lub Pogańfkie, lub nienależycie 
zrodzone, gdy będą ochrzczone, będą zbawione, bo Pá- 
wef S. ad Gal.3. piíze: Krorzyko/vick w Cbryfiusie ocbrzcze= 
ni iefieście, z Gbryfiufem iefłeście zľaczeni, kto záš z Chry- 
fiufem y z fafka Bofką przez niego dźną złączony ieft, 
ten ma .grzechow odpufzczenie, bo: w człowieku grzech 
z łafką Bofką zgodzić fię nie mogą, iśko mowi Paweł$, 
2. Cor. 6. Co zá uczęstuśfiwo -fpramiedliwości z nieprówośćią ? 
A zátym každy człowiek, ktoryízkolwiek ieft, będąc z 
Ghryftuľem przez Chrzeft 3. złączony, będzie zbawiony, 
Probácyá czwartą. Ták Jakub iako Efau urodzili 
fig z Izááká , w Boga prawdziwego wierzącego, y: iuż 
po uczyhioney Bofkiey obietnicy Abráhámowi, a prze- 
cię Efau nie byf zaraz od urodzenia {wego świętym, dni 
fię ftaf przeznaczonym do Nieba z dziedzicem icgo,we- 
dlug Páwiá S. ad Rom. 9. Jakubá ukochalem, a Efau m nie- 
namiśći miálem, tak wiele zaś Pogan, y dzieći Pogańfkich, 
Apoftofowie $$. ochrzcili , dla ich zbawienia, o czym 
pełno 'swiádeĉwá w Pilmie, dla czego y PawełS. názy- 
wa fię Doktorem Naredow , že ich chržčiť, y do. wiár 
Chryltulowcy nawracał , y owizem Kośćioł Chryftufow 
ieft bardziey zgromadzeniem Narodow w wierze S., dni 
żeli Zydow, mamy też y iawny przykład w Pifmie, fud. 
11. že Jephte, Sędzia Izraelfki, urodził fię z Nierzadni- 
cy, á przećię dla tego nie icft poczytiny między potę- 
pionych, ale raczey Pawef S. ad Hebr. 11. liczy go mię- 
dzy Swiętemi Starego Teftámentu. « Więc Dzieci z lu- 
dzi wiernych rodzące (ie, tym famym bez Chrztu nie 
mogą być zbawione,*mogą záś być zbawione dzieci ra- 
dzące fig z Pogan, álbo z nicnalcżytego Oycá, ieżeli bg- 
dą ochrzczone, 
| Argu- 
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Argumenta. Kálvinfkie. 


Argument 1. Pan Bog Abráhámowi y potomftwu: 
iego obiecał záwíze: być. Bogiem,: temi: fowy': Bedg Bo- 
giem twoim, y` pokoleniu tmoiemu' po tobie: Wiec: wiernym, 
y z wiernych Rodzicow pochodzącym,. Bog. przyobieca-: 
wfzy dáć śiebie famego, przyobiecať. im dać Niebo, że: 
zaś tá obietnica fužy tylko dziećiom, do dziedzitłwa na- 
łeżącym,. do ktorego džiedžietwá nie należą. dzieci łoża: 
nieprzyftoynego y; nienależytego, dla: tego takowe dzie-- 
či, lub pochodzące z: wiernych: y Chrześćiańfkich Ro- 
džicow, nie mogą być zbawione, chocby były, oclirzczo- 
ne, iáko y džieči z Pogan rodzące fię, bo im pomienio- 
na obietnica Bofka nie fuży. 
|. Odpomwiefi. , A gdzielz:o: tym láwne Pifmo Bože, co" 
Kálwin mowi? y w pomienionym mieyfcu“ Pilmá S, ża- 
dney niemafz: wzmianki „ żeby potomítwo Abráhámowe 
famą obietnicg Bofką było zbawione,. śle do zbawienia: 
oprocz: obietnicy Bofkiey, więcey potrzeba, potrzeba wiá- 
ry. Ták uczy Paweł S. ad Galat. 3. Vznayčie, že ći ktorzy 
máig wiórę; či: Ją: synómi Abráhámá: Y. timże: Ktorzy: máig. mid” 
re, będą blogofławieni z wiernym Abrábámem:. Dzieči: zás ka“: 
żde, gdy Chrzeft:S. przyimuią, ftálg (ię wiernemr y Chrze“ 
ščiánámi, bo: w dziečiách: iednoż: ieft. być. ochrzczonym, 
co w Chryftusá wierzyć, częścią, że Páweľ S. naucza ad 
Gal.3. Którzy w Chryfiusie ochrzczeni iefłeście, Gbryfiusa: fobie 
mieć obraliście,. co: iednoż;.1dk wierzyć: w: C hryitusáz czę- 
ścią, że Auguftyn: S. tak uczy Lib. r. de peccatorum: me- 
ritis cap. 27. Onym bowiem, to iefi džiečiom, być ochrzczonemi, 
jednoż ief? idk mierzyć. Nad to, że Chrzcit S. ieft Sákrá- 
mentem, y znakiem wiśry, zdczym: nie przez famę obie- 
tnicę Bofką ftdią fię ludzie godnemi zbawienia, dle przez 
Chrzeft S. będący Sákrámentem y znakiem: wiáry Chry* 
ftuľowey, bez ktorcy: nie podobna: doftąpić zbawienia. 

Argument 2;  Chrzeft nie fužy ludziom do oczy- 
fzczenia y zbawienia, bo to ludzie urodzeni z Rodzicow 
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wiernych, mála przez obietnicę Bofką, dle tylko fužy 
-do naznáczenia ludzi Chrześćianikich, y rozeznania ich 
od Pogan. Więc: bez Chrztu dzieci z Rodzicow Chrze- 
ściańfkich pomarłe,: dla Bofkiey obietnicy fidią fię zba- 
wionemi,: i 2 3 SR SN > 

SDA Odpowieff. Gdzie ieft w Pifmie S. o tym, áby 
- Chrzeft był: famym znakiem. ná uznanie Chrzesčiániná, 
rozniącego fię od Poganiná ,: żeby w ochrzczonych lu- 
džiách nie (práwowaf łafki Bofkiey, ufprawiedliwidiącey 
y zbawieńney mocą! wiiętrzną;.y tálemng z męki y śmier- 
či Chryftuľowey fobie konferowáng, Kalwini tego áni z 
Pifma S., dni z Qycow: SS. nie pokazuią, śle prożne tyl- 
ko ich (3: fowá: My zaś Katolicy mowiemy, y uczemy 
tego, že Chrzeft S. y znaczy y fpriwuie w nas, idko in- 
ftrumenť Bofki,: ná to obrany fafke: zbawienng, y ufprá- 
wiedliwidigcg,: á nie ieft tylko famym znakiem , przez 
ktory fię rożni Chrześćidnin od Póganina. Paweł S, u- 
czy ad litum 3. Zbawił nas przež obmyčie odrodzenia fię, to 
iet przez: Chrzeft. Więc: Chrzeft S. iáko intrument 
Bofki, (práwuie łafkę Bofką zbawienną, bez ktorey, 4 za 
tym bez Chrztu, nie może być człowiek zbawiony, Y 
w Liščie!6. do Rzymian pifze Apoftoł : Ktorzykolwiek iefic- 
śmy ochrzczeni: m Cbryfłusie Fezuśie;: w śmierći: iego ochrzcze- 
ni iefieśmy, Więc: Chrzeft z śmierći Chrýftufowey ma 
moc taiemną do fpráwowánia fafki zbawienney w lu~ 
dziach, Do'tego Auguftyn S. fuper Ťoannem mowi: Zkąd 
żdką moc ma wódu,. że [ie čiálá“ dotyka, á dufe z grzechu: obmy- 
ma? Y Beda mowi: Pan FEZVS dat moôdžie mec, áby 
człowiek: duchownie [ie odrodžiť , to icht, żeby grzechu po- 
zbył, á: łafki zbawienney Boga nabył. Ták tedy przez 
Chrzeíť S. mocą: wnętrzną z męki y-śmierći Chryftufo- 
wey fobie udzieloną; fprawuiącą zbawienie w ludziach, 
doftępuią ochrzczeni zbawienia, á nie przez famę Bofką 
obietnicę, idko' (ie! iuż. pokazało ;, ktora Bofka obietnica 
nie tylko džiečiom Chrzeščiáníkim uży, śle tež y fa- 
mym ludziom doroffym,. z Chrześćian zrodzonym, kto- 
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mych iednak fama obietnica Bofka nie zbawi, śle potrze» 
bna do tego Widárá S., przyięcie Sakramentow , zacho- 
wanie Przykazan Bofkich, według nauki Chryftufowey: 
Jeśli chcel być zbawiony, záchomay Przykazánia. Poki nie bg- 
dziejł ochrzczony, nie będźiejć zbamiówy. Y náuka ie Pawła 
Świętego: Nie podobna Panu Bogu (ię podobać bez widry. 
Nákoniec pržydálemy to do terdznieylzey rezolu- 
cyi, że Exorciím,, ktorego Xiądz przy Chrzčie zażywa, 
ieft od Kosčiofá S. poftanowiony zdawná, iáko Auguftyn 
S. Lib: 2. de Nuptüs cap. 20. contra Julianum uczy, iż ftáro- 
dawna ief Kościoła S. Tradycyd, że dzieci przy Chrzcie 
wprzod Xiądz exorcyímuie , Odpedzálac od dziecięcia 
diabła, nád nim dla grzechu pierworodnego mac mśdią- 
€cgo, aby mu nie przeížkadzať do przyięćia Chrztu S, 
áby mu nie fzkodził, y do zbawienia nie przelzkadzał, 
Toż uczy Chryzoftom S. Homil.de Adam 65 Eva. Tož y 
Grzegorz S. in Lib. Sacramenłor. W tym zaś Exorcylmie 
dwie. rzeczy uwazyć potrzeba, moc y władzą, ktorą ma 
Kapłan do odpędzenia diabła od człowieka, aby mocy 
nád nim nie miaf, ktorą moc y władzą nád diabłem 
wzięli Apoftofowie, y ich Sukcefforowie Kapłani odChry- 
ftusá, za swiádeOwem Ewángelij S. Marc.3. Druga co | 
ict w E xorcyzmie, ieft powierzchowna Ceremonia ofo- 
bliwie wydmuchánie diablá z człowieka z pewnemi fo- 
wy. Tę powierzchowną Ceremonig Kościof fwą powa- 
gą pofłanowił, dobrą maiąc y potrzebną intencyg ná 0- 
degnánie diabfż od człowieka, á poftánowiť wziąwiży 
przykład z Ghryftusá Pana, ktory gdy daważ Ducha 3. 
Apoftofom, tchnął w nich: tak też Xiądz chcąc ducha 
przekiętego z dziecięcia, ktore ma chrzcić, wygnać, 
wydmuchuic z niego diabła. A lubo ludzie Chrzeft S. 
przyimuiący, nie bywálg opętanemi, (bo to zaś rzadka 
fię trafia) ani ich diabef ná ciele morduie, iák zwykł 
mordowáč opetánych,przečie że diabeł ma moc nád czio- 
wiekiem nie ochrzczonym, y može go opętać y mordo- 
wać, dla tego przez Exorciim Xiądz odbićra od diabfá 
| | moc. 
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„moc y władzą, ktorá ma nád człowiekiem, dby go nie 
mogi opętać, y na ciele mordowść, dufząc albo firafząc 
go. Exorcyzm tedy naznaczony ieft na odpędzenie dia- 
Bia od dufzy ludzkiey. Y KoščiefS, ma moc y władzą 
poftanowić niektore -ceremonie , iáko y Moyżefz wiele 
ceremoniy poftdnowił, ktore nie były z wyraznego przy» 
Kazania Bofkiego. Y Kalwin fam _poftdnowił te cere- 
monie przy Chrzčie :: 1. Aby dziecie do Chrzru w Nie- 
dzielę, albo w iaką Uroczyfłość przynieślorio, 2. Ab 
dziecięćiu imię było dane. . 3. Aby či, co: do Chrztu 
džiečie nioj, ślubowali, że ie nduczą wiáry, iák doro» 
śnie. 4. Aby przy Chtzčie mowiony był Pacierz'y Wie- 
rzę w Boga. 5. Aby flowá, ktore Xigdz mowi gdy džie- 
cię chržci, Ja ciebie chrzczę, mówione były ięzykiem przy- 
rodzoným Oyczyftym. Tych Ceremoniy niemafz w Pi- 
imie, żeby ich.do Chrztu zażywść, á przečie ich zaży- 
waią Kalwinit daleko bdrdziey Koščioť Kátolicki ma za- 
żywać Exorcyzmu przy Chrzčie, máigc tego dobre fun- 
damentá, iuż wyżcy wyrażone: 


Ghryfus. 


fele błędow ma Kślwin o Chryfłuśie Pánu: 

Nápizod, že Chryftus nie úmarť zá wfzyftkich, 

ale tylko zá przeznaczonych do Niebá. Dry — 

Zá, že Ciityftús na Krzyżu defperował. Ťrze- 
čiá, že nie zftąpił do piekłow famą rzeczą y fwą ofo- 
ba. Cžmáriá, że fobie nic nie zaflużył przez mękę y 
śmierć. a 

Przećiw ktorym błędom: 


Konkluzyć piermfá. ` 
Chryftus. za. wfzyftkich ludzi umarł, a nies 
tylko zá famych wybranych Bofkich, 


Pro- 
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Probacyá piermfšá. :Chryftus zá tych wfzyftkich 
amar, ktorych BOG chce zbawić, bo śmierć Chryftu- 
fowá fałd fe ná odkupienie y zbawienie ludzkie, iako 
Paweł S. uczy r. ad Tim. 2. Kžory dať siebie na odkupienie 
zá m/fyfikicb, a že Bog chce wfzyftkich zbawio ludzi, ták 
wybranych, idko y niewybranych, iáko Páwsť S. tamże u 
TTimocheulzá mowi: Bog chce wfyjikich ludzi zbawić, y do 
uznania prawdy przyprowadzić, “Więc: Chryftus za wlzy- 
ftkich :pofpoličie umarł bez żadney .excepcyl. 
| Druga Probacyá. 2. Cor. 5. Páweí S. mowi: Zá why- 
fikich Cbryfus umart. Y u Jana S.Ep. r. cap. 2. czytamy : 
On iefż błaganiem zá grzechy najle, á nie tylko najie, dle zá 
grzechy cálego štviátá. . | | 
|." rzećid Probacyá. ‘Zá tych w fzyftkich:Chryftus u- 
mar, ktorzy fą záraženi grzechem pierworodnym- Add- 
má, sáko bowiem grzech svlšedť ná cáty smidt przez iednego 
człowieka, á przez grzech. poiępienie, tak przez dednego czto- 
svická, to ief Chryfiusń śmierć y fprawiedliwość , weffto ná 
wftyfikich ludzi ufprawiedfiwienie, ad Rom. s. Aże grzech 
pierworodny przez Adama wízyftek narod ludzki zárá- 
Ził, mowi Piweł S. ad Rom.5. W ktorym awftyscy zarzcfšyli. 
Więc Chryftus zá wfzyftek umarł, ná zgładzenie 
grzechu, na wybawienie lúdži, z niewoli czartowfkiey. 
Dla Jepizego zrozumienia „Nożuy, že lubo Chry- 
ftus zá wfzyftkich w pofpolitośći umarł, y śmierć iego ieit 
z siebie doftáteczna zbawić wfzyftkich ludzi, y wieczną 
chwałę im záfužyć, bo ieft wáloru niefkończonego, dla 
niefkoňczóney godnośći Ofoby iego; iednák fkutecznie 
nie każdy przez śmierć Chryftulowg będzie zbawiony, 
źle ten tylko, ktory fm fię też do (wego zbawienia przy- 
łoży, wiśrą y dobrymi uczynkami, á grzechami nie 
przefzkodzi fwemu zbawieniu ; bo lubo Bog może czło-- 
wieká ftworzyć bez niego famego, nie može iednak go 
zbawić bez niego lámego, to ieft, nie może go zbawić, 


ckiedy człowiek fm nie záfužy ná fwe zbawienie, abe 
iáko 
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dáko džieči Zadnych mie mogagce miec zafug, kiedy przy- 
namniey nie :przyimg Sakramentu Chrztu $. | 

Notuy Y „to, że hibo Chryftus ludžiom ná wieczne 
potepienie przeznaczonym y wlądzonym Skutecznie 
przez mękę y śmierć :fwoię u Boga nie zárobiť na wic- 
czne zbawienie, przečieíz im „zárobil ná wiele afk Bo- 
fkich, dáko to ná falke wzbudzaiącą do dobrego y ná 
duchowne natchnienia,- co fig wyraza u Jáná S. w Obiá- 
wieniu Cap. 3. Ja foie u držívi y kołacg. Y u Maech.cap. 
20. Wiele mezwdnych, á málo mybránych. . Także zafużył 
wielom wiśręS. dáka Piwet S..mowi 1. ad Tim. 4. TY: :a- 
sfrátnich czásách niektorzy edfłąpią miáry. Y tamże 1. Cap. ke 
"Niektorzy zátopili fie 10 btedách :o svierze. Mowi tedy Paweł 
S. o Herctykach, sktorzy odftąpili wiáry S. wprzod ią 
miawfzy z záfug Chryftusá. Zaffužyť im także y ná fa- 
fke ufprawiedliwidiącą, kiedy ią czáfem miewdią , iako 
euts. mowi Libade Corrept. © Gratia cap. 18. Wie- 
rzyć poirzebń, že niektorzy:z Synom zguby wiecznej, nie miawfiy 
daru Bofkiego 'trwómia w lajce ufprawiedliwidiącey až do śmierci, 
av. wierze zľaczoncy, 2 miloščig Bofką zaczyndig żyć, J przez 
niektory czás wiernie, J. fprámiedlimie, .y świątoblimie Żyią s á 
potym w grzech upaddią. Tá cała nauka ieft przečiw Kál- 
winom. i 

Noty „ndofłdtók przečiw Kálwinowi, že Chryftus 
Pan y fobie famemu przez mękę y śmierć fwoię záfľu- 
żył u Bogá ná uwielbienie čiátá wego, zmartwychwfta- 
nie, ná wyffáwienie po cáľym świecie imienia fwego. 
Pierwfzey záHugi dokument mamy w Pfalmie 138. Ty 
poznaleś śiedzerńie-moie, (to iet pokorę męki 'moicy ) J 
z mariwychw/fidnie moie. "Drugiey zafługi dokument mamy 
u PawłaS.ad Philip. 2. Vpokorzyť fig, y fiat fię pofłuflny až 
do śmierci, á šmierči krzyżowej : dla czego wynioft go BOG, 
y dať mu imię, ktore ieft nád wftyfkie imiona. Láfužyť ták- 
że fobie Chryftus na chwalebne fwoie Wniebowftąpię> 
nie, iáko Paweł S. mowi ad Ephef. 4. Ktory zas: ufiąpui, tén 
icf, ktory wfłąpił: ná- mfšyfikie“ miebidsa. Zafłużył fobie y tó, 
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že będzie fzdzi? żywych y umarłych, iako czytamy w 
Jobá w Rozdziale 36 Sprawa twoid iáko zľoczymcy  fadzena 
byia, dle tež. [gdy przy tobie beda, y Jpramy ludzkie fądźić be 
dźief. Y rácyá tego: wiz fikiego ieft ti: Dáleko fa- 
-wnicyfza y lepfza rzecz ielt mieć, co przez twą: włalng: 
„pracą y zafugę, kiedy:fię ták mieć może, aniżeli mieć: 
bez zafug y darmo; že zás Chryftufowi Pánu to powin- 
miśmy pozwolić y przypisáč, co ffawnicylzego y lepíze- 
go ict. Więc Chryftus przez (we.záfľugi, mękę, y śmierć 
etrzymał to, że w. ćieleuwielbionymtrzećiego dniá zmar- 
-"twychwftat, že 'chwalebnie w N ieba-wftąpił, że imię ie» 
go rozíľawifo fie/ po+cdłym świedie,,y uznany ieft zá Bow 
gó, że ná koniec ladzič będzie żywych y umarłych. 


Argumenta Kólwinfkie. 

Argument x. Mowi fam Chryftus Matth. o, Nie 
przyszedłem wczwóć fprawicdlimych, śle grzefimkow. Y u 
Matth. 15. Nie sefłem pofłuny, tylko do owiec, ktore poginęty 
domu Izrdeljkiego. Więc. Chryftus nie przylzedi dla wizy- 
ftkich, dni umarł dla wfzyftkich,. iáko fam. powiedział. 

Odpowie y že ten Argument ieft przećiw famým 
Kálwinom: bo Kálwini uczą, że Ghryfłus umarł zá fa- 
mych ludzi do Nieba przeznaczonych, á nie zá ludzi 
przeznaczonych. do: piekfa, ź że ludzie do, piekľá prze- 
znaczeni fx grzefznicy, ludzie záš. do Nieba: przeznácze“ 
ni fẹ Święci. Więć według (entencyi Kálwiná, Chry- 
„ftus umarf žá przeznaczonych do pickłó, á nie zá prze- 
znáczonych: do Nieba, álbe ieśli umarł zá przeznáczo- 
nych do: Niebá, á-nie zá przeznaczonych: do piekiá, to 

rzeznaczeni do Niebá 3. grzelznikámi,. á przeznaczeni 
do Piekfa, 13 Swiętemi, według Argumentu Kalwina. Y 
drugi text Pilmá ieft przećiw Kálwinowi: bo ieśli Bog 
umar tylko zá lud Izráclíki, to trzebá wfzyftkie narody 
potępić, nawet y Kálwinow, ktorzy z Zydow nie 'pocho- 
dzą, że zá nich Chryftus nie a y daremno Kálwini 


'wyznaią, Ghryftusá być. woim Odkupićielem, 
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Pierwfzy tedy text Pilmá Máttheufzá S, ma fię ro- 
zumieć, že nie przyfzedľ ná swiát Chryfius, wzywać 
fpiáwiedliwych, ktorych žadnych ná świecie nie znalazť, 
śle przyfzedł dla grzefznikow , ktoremi wfzyfcy świśta 
ludzie fali fię dla grzechu pierworodnego, ktorą mową 
fwoią chciał Chryftus Pan wyrśzić, że przyfzedi ná świat 
jako Medyk, ktory nie leczy człowieka, : ktory nie ieft S.T7.3.pee. 
chory, śle gó łeczy chorego : tak y Chryftus nie przy- AP 
fzedi by był ná świśt, gdyby byli ludzie ná dufzy nie 3 
záchotowáli , jáko! ná początku ftworzenia* świśta nie 
przyfzedł Ghryftus ná świśt przed popełnieniem grzechu 
Adámowego: śle dopiero przylzedł, gdy Adam y wlzy- 
fiko icgo pokolenie zgrzelzyłe. Drugi text Matth. S. 
ma (ie rozumieć, iako tłumaczy. Hieronym S. tenże text 
temi fowy.: Nie to momi Cbryfis, žeby tylko do Zydow byť 
pofľany ná wezwanie ich, É nie do Narodow „dle że piermej 
sef? do Zydom pofťany, niżeli do Narodow. Częścią dľa tego; 
že był Zydom zá Melsyálzá w Pifmie S. obiecany; czę- 
śćią, żeby pokazał Chryftus Zydom, iż przez przyisčie 
iego do nich, wfzyftkie Bofkie obietnice.Zydom, á nie 
Narodom, przez Prorokow uczynione, iuż liç wypefnifys! 
częścią, żeby Zydzi: żadney wymowki nie mieli, že E-i 
wangelij S. nie przyięli, gdyby byfá nie im wprzod :iá- 
ko wiádomym o Bogu y prawach Bofkich opowiedziana 
wiárá cdiemnic Nowego Teftámentu , idko. S: Hieronym 
mowi fúper Cap 10. Matb. «Lubo zaś Chryftus przez sle“ 
bie,y przez Apoftofow przed męką y śmiercią bwoią Nás 
przod Zydom wiśrę prawdziwą opowiedział, y do nicy 
ich wzywał, przečie iednák po zmartwychwftaniu iwo- 
im Chryftus rozkazał Apoftofom, aby do Narodow po- 

'fzli; y náuczáli ich wiáry Chryftufowey; ták czytamy u 
Matth. Sow Rozdziale 28, Tadge zaś nauczaycie wfyfikie Nas. 
rody, cbrzcząc ie. Y PawefS ad Rom. 3. pilze:,-Czylż. tylko. 
Bog ief Zydonfki, á nie Narodow? Y ad Galat. 2, Pawed S. 
piľze : Kory zporządźił? y primit; áby Piotr byť Apofioľem m 
Obrzézánych, ten. fprdwit, doym ia byt źpofielem. u Narodow. 
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Gbryśius.. 
~ Argument: drugi Kálminá, ktorym probuic, že Chry> 

Rus nic fobie. przez: fwoię' mękę: nie zaffużył : bo'Pifma: 
S. uczy; iż Chryftus: nie dla fwego: pożytku, ale dla na: 
e Zaje przyfzedł: ná: świat,. y mękę: y śmierć. 

odiąf. : 

; Odpowieff, že pierwfza: ‘y. pryncypalna: intenicyš: 
przyiscia. Chryftúsá: na świát ieft; żeby, odkupił. narod. lu- 
dzki, záprzedány, w moc czártá, y to: mowi:Rifino S: kto- 
re ma Kalwin: po: fobie, ztym wlzyftkim: miał: Ghryftus? 

y drugą intencyg, lubo: nie: tak pryncypalną,. dla: ktorey: 
na świat przylzędł, y umarł, a. ofobliwie z fuppozycyi 
Wcielenia: wprzod: na odkupienie ludzkie obranego;:że= 
by y fobie zdfużył ná uwielbienie: čiálá,. y wynieślenie: 
imienia: {wego iáko mamy tego: dokument w: Pilmie Se 
wzwyż. iuż: położonym: Nun. 5. w Notatáciy oftátních:: 

'>* Argument: trzeci. o Więklza miłość Chryftusa: po- 
kazała by fię: przeciw” ludziom; gdyby tylko: dla: ich do- 
bra umarł, a: nie: dla śiebie.  Do'tego Chryftus będąc 
Bogiem; wízyftko: miał, y niczego nic Dene owal 

- Odpowiefi,. że więkizą miłość. pokazał ludziom przez 
to; ze fobie záfľužyť. przez: mękę: fwoię'nś' uwielbienie! 
| «iafa, y ná. dobre imię,, bo: dať: z šiebie: ludziom: przy- 
kład, aby: y oni‘ przez: trybulácye y' krzyż ná wieczne: 
uwielbienie fobie zarobili; a. lubo Chryftus idko BOG: 
wfzyftko: miaf, iednak iako Człowiek: miał ćidło: śmier=- 
telne, y ták zaflużył,. żeby po: śmierci było uwicelbioneg; 
y ná inne Bofkie zaflużył dobrodzieyftwa,. 


| Konkluzyć druga: 
-o Chryftus mowiąc te fowa ná Krzyżu, Bo> 
że, Boże moy; czemuś; mie opuštií? Matth. 27. 
nie: defperował. e A RAZ 


Próbacyć. W tenże czdńą gdy to: mowił, Boże, Boe 


Że mog, ckimuś mie opuśćk? częki* Chryftus do. P. Bogź, 


é 


Geze „ w ręce twoie polecam duchá megos: gdyby tedy a 
zbawieniu {wym defperował, toby ducha (wego w ręce 
Bogi nie polecał, Do" tego! każdy zbawiony y ubíogo- 
fawiony nie może defperować o° twym zbawieniu; kto- 
re juž: ma,y ktore nie odmienne,'bo wieczne,tdk ie, bo- 
wiem Piímo S. nazywa; Ten iefł żymót wicezny. Chryftus' 
ód poczęcia (wego według dufzy miaf zbawienie y u“ 
wielbienie záwife na iśwnym iftoty Bofkicy. widzeniu: 
iáko czytámy u Jana S. w Rozdziale 17. Chce“ áby gdzie 
ša! seflémi,: y onë byli zemna,: żeby widzieli iafnosć moig, ktorg: 
dałeś mi Oycze. Y w Pial. 64. czytamy: Biogofľarviony ktore=i 
gos ty obrał y wśiąl. Ná ktory Pfalm Auguftyn S. Tom. $. 
ták uczy, że fię to roziimie O naturze ludzkicy, którą: 
Syn Bofki wziął na fię,y z nią ie w iednę ofobę ziedno- 
- czył, % Ze Syn Bofki przed męką (woią,: y owfzem od 
famego poczęćia,: wziął ná fię naturę ludzką, v: ftaf fię 
Człowiekiem. Więc Chryftus iáko Cłowiek według du- 
fzy przed śmiercią, y od poczęcia fwego,: był bľogofľa- 
wiohy y uwielbiony. * EZ nod b OAH 

|. Zarzyćić z Kólwinem. Chryftus ná Krzyżu rzekł, 
Bab Boże moy, czemuś mię -opuščiť è? ktore: fowá: 13, delpc=* 
ráckic:. 

... QOdpowieff. Pomienione fowá nie (3: de(peruigce-: 
g0, ale: dziwuigcegosfie, že Bog zdať. fię poniekąd opu= 
ścić naturę ludzką, y umnieylzyć iey fwey protekcyi s: 
kiedy ták ftrafzne męki dopuścił na Chryftusá, idko'czło*: 
wieka, y tą {wg mową chciał także wyrazić. Chryftus, że 
miaf na! fobie prawdziwe ludzkig' €iafo„ bo w nim tak: 
Rralzne: ćierpiaf y czuł. męki. 


S.Tb.3 pipi: 
9-34: atgo 


Konkluzyć trzećid. 


itoty: dufzy fwoiey zítapiť "do piekłow ,. gdzie A 
©ycowie SS. , iako to: Abraham, Izaak, y inni: 
NM Pet A - Zattzy« 


Chryftus prawdźiwie y reálnie według pr 


46 a Ghrytta. 


zatrzymani byli, ktore piekło zowiemy odchľa- 


niem albo mieyfcem podziemnym Qycow SS. s 
4 dufza iego nie čierpiáľa mak potępionych. 


przez ten Czas, przez ktory Cialo iego było w 
ASBIS aś Ti aa 


""Próbacyf piersíľa. w Skľadzie Apoftolfkim mamy 
O tym wyraznie temi fowy: Zľiapiť do. piekľom. Y Paweł 
S. ad Epheľ.4. Y zfiąpił ndprzod ná nižíše częśći žiemie > 
Glofša interlinearg przydále, to ieft do piektow. A 

| "Odpowiada Kalwin, że te flowá, -2/žapsť do piekľom, nie 
mśią (ie rozumieć , iakoby dufzá Chryftuľová reálnie 
itota fwoią zltapilá do piekłow ták, iáko čiáľo iego .re- 
álnie było w ziemi, śle ze dufza Chryftuľová, gdy. fig 
zičiáľlem iego przez śmierć rozłączyda, frafzne y pie- 
kielne potępionych Čierpiáľá zá nas męki, y fądzona 
bydá od Bogá iáko winna wiecznego karania, á to wizy- 
ftko dla nas. SCAR SP | ' 

i Przečíw Ktorey wymyślney Kalwina interpretácyl 
ieft Piímo S. Matth. 12: Jáko byť Fonas w wnętrznośćiach” 
Tielorybá przez trzy dni y przez trzy nocy , „ták bedžie Syn 
Gztłowieczy w rwnętrznośćidch žiemi przez trzy dni y przez trzy 
HOY ; A że Jonas y według ciała y. według dufzy reśl- 
nie y fwoią iftotą byť w wnetrznoščiách Wieloryba przez 
trzy dni y nocy, “toć y Chryftus po śmierci realnie y 
fwoią iftota byf wedlug Gidfa w żiemi pochowany, y we- 
dług dufzy zltapiť reálnie do. piekłow, zofidiących W 
wnetrznoščiách ziemi, y by? tam przez trzy dni y przez 
trzy nocy. Y uPioná S. czytamy 1. Epift. Cap.3. Vmar- 
żwiony m pramdžie ná Ciele, ożymiony jedná w duchu, w kto- 
| „sym $. tym duchom, ktore, byty w więżieniu, przyszedy do nich, 
zbawienie: ich y útvoľničnie oporviedžiať. Ktory-text Pilmá $: 
jawnie pokažiie, že dufza Chryftusá po śmierci icgo re- 
ślnie y iftotą fwoią zftąpiła do piekłow , y opowiedžiá- 
i i ; i£Oycom 


> i j-+* 
4 


| "á Oycom SS. w Orchľaniách Pie zbawienie ich, 
czym ich wielce ućicízyľ{á y uwelelifá, iáko. pragną- 
cych wybawienia fwego. ai WY, i 
Tegoż náuczáig y Oycowie SS. Hieronym S. ná 
| PĽ rs. mowi: Dla tego tám zflapiť y žeby mybrdnych fwoich 
| zzámtad wybówił, 4 diabłć zmigzať. Y S. Auguftyn Ep.s7. 
| ad Dardan. gu. ť. Ami bowiem w [am dzień w Niebie miet 
|| żyć Człowiek Cbryfiu FEZVS , dle sv pieklicb wedlug dufiy, 
|| á m grobie według čiálá, Tegoż náuczáig y inni Qyco- 
wie SS., ktorych dla krotkośći opulzczámy. © 
; Także y Concilia toż dékrerowdiy.  Cożcilium To- 
łetdńfkie Sefš. 4. Cap. 1. mowi: Zfigpit do piekłow, aby dufe, 
| ktore zám trzymáne były, wybawił. Y Conciliu LLateráneňníkie 
pod Innocencyufżem Trzęćim, Gap. 1.. Zfżąpił do piekiom 
ć5c. Ale zftapiť według dufšy, zmartwvyckrflať według cial, á 
wjłgpił do Niebá wedlug oboygó.  Zsktorych, Probáčyi tego 
iawno dowodżiemy „iż dufza Chryftusá po śmierci ie“ 
o redlnie y iftotnie do piekłow, gdzie'Oycowie SS. zo 
Rawśli, zftąpiła ná pociechę y uwefelenie ich. 
A przez trzy dni nie čierpiátá mąk piekielnych, 
y ćiężkich takich, idkim potępieni podlegác zwykli, á 
ni fadzona bylá od Boga iáko winna wiecznego“ pote: 
pienia, bo © tym: żadney nie mamy wzmianki, w pomie- 
nionym Pifmie y Oycách SS.  Y owizem Pifmo'$. mot 
wi, że záraz po śmierci Ghryftusá y dla śmierći iego 
wyniofi go Bog, y imię iego rozfawił, ad Philip. 2. á idk- 
že tedy Chryftus po śmierci ná dufzy fwoiey miał čiež- 
kie ý piekielne ćierpieć męki. Do tego dulza Chryftu- 
sá do otchiąń: do Oyców SS. przylzia z zwycięftwem, y 
ná wybawienie Oycow SS. z niewoli czartowfkiey. Ták 
czytamy: Zach.so. Ty tákňe me krwi teflamentu twego wypa- 
śćiteś więźniom twoich % więżieńia: a lákze będąc Zwyčiež- 
cą ták chwalebnym, z więzienia wyprowadzaiący wię- 
Znie, miał ták ftrafzne čierpieč męki ná dufzy, kok 
takich y fami więzniowie , to iet Oycowie Święci, nie 
cierpieli; á było by toscierpienie sák fralznych mąk id 
2 icga 


a 


«Ch rytus o 


jkiego niewolnika w mekách , á nie wybawicield z mgk, 
Y žadney by pociechy. Oycom SS. dufzź Chryftusá nie u- 
«czyniła. gdyby fama ták Čiefzkie śierpiała męki po śmier- 
„Gi Chryftusá, y gdyby bylá w ták wielkicy boiázni po- 
topienia fwegó, 14ko fie śnifo Kálwinowi. “Do tego (am 
Chryftus ná Krzyżu 'wyznał mowiąc: „Speľnilo fip, 1ákoby 
chciał mowić, że iuż pełniły fię taiemnice męki moićy 
y fkończyły. Więc iuż Chryftus po śmierci {wey ná 
dufzy fwcy nic nie <ierpiał. Naofłatek duľzá Chryftu- 
Sá y przed šmierčia iego, y pošmierči, była uwielbia- 
na, 14kosmy wyžey pokazáli. Y fam Chryftus ná Krzyżu 
Fzekf-do Łotra: Dói zemną będźieji w Ráju: to ieft, dulzá 
twoiá dziś fię ftánie uwielbiona, máigca iáwne iftoty Bo- 
fkiey widzenie, ktore ieft Rajem duchownym, iáko Do- 
ktorowie SS. tłumaczą; á idkże tedy miśła cierpieć ták 
«ięlzkie męki, ktore zgodzić fie nie mogą z uwielbie. 
niem dufzy 

Łotrowi : y pofpofu 
: ná ktorym 
gdyby przez 
te trz ych ćierpiałź 
męki Lotrowá, dni 
dziś, 


Argumenta Kálminá. | 
o drgumentspierwfty. Actor.2.mowiPifmoS : Kiore- 
go BOG mfkrzcšiť roztbigzawyy boleści pieklá; Więc gdy 
przed Zmartwychwftaniem Ghrýftus rozwiązany był, albo 
uwolniony od boleści piekła; toć znać, że muśiał cier- 
„pice ná dufzy bolešči piekfá, gdy duľzá iego od ciała 
i+ {wego rozłgczona byłá, y nim Chtyftus zmartwychwfłał, 
i Odpomief?, ze Oycowie SS. mieli tę boleść, iż nie 
rychfo doftąpili uwolnienia z othcłąń, y- uwielbienią 
duíz fwoich, ktorego fię fpodziewśli; te tedy boleści 


e z% 
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fOycow S$. wprzód p. ez Chryftusá rózwiązane były; 
<y Oyčowie SS. od nich uwolnieni 'zoftali, kiedy Chry- 
ftus” zá bytnoščia fwoią onychudarował wiekuiftą chwa- 
Ťa, iy wiecznym uwielbieniem, ktorty «dotąd: Oycowie 
S$. nie :mieli,spôki «dufza Ghryftusá po: śmierci 10g0,do 
nich do Otčhfaá nie :przyfzła. "Ták folwuie Auguftyn 
S. Serm: de Refurr. Chrifli; Zaczym to mie práwdá, żeby 
„dufzá Chryftusá idkie sná fobie -Cierpiáľá męki "y bole- 
„šči, będąc przez Śmierć z čiálem »rozłączóna: 4 iáko 
Krol:može poyść do więzienia nawiedzić więźnia, ża- 
(dney: przez to nie Cierpigc męki, y więzienie lubo  ieft 
„mieyfcem 'karśnia według więżniow, iednak mie według 
Krolá nawiedzaiącego ich; ták 'dyfzkurować potrzeba y 
o dufzy Chryýftusá, sw 'więżieniu Q©ycow SS. nawiedzaią- 


s€ey, ktora żadnego innego nie čierpiálá karánia, nád to, , 


iže fię rozłączyła á trzy -dniy trzy nocy:od čiálá Chrý- 
dtuľowégo , deśli:to zwać fię «może "karániem z. Do: tego 
weyščie iey do Otchłąń do%Oycow SS. było dobrowol- 
me, .y kiedy chciała , <wyniść mogła; záczym lubo Ot- 
„chľanie byfo więzieniem Oycom SS. rie málacym iefzcze 
Aalnośći Bofkiey;/przecięż dulzy Chryftusá nie było wię- 
zięniem, śle tám duťzá Ghryftusa 'wefzła, śby duize Oy- 
«ow SS. z wiežienia «wybawiła, ty máige fama" iafność 


Bolka, áby iainośći Bofkiey y Oycom SS. w Otchłaniach ' 


będącym udzielifi. 
„Argument drugi Kalwina, Męka y śmierć Chryftu- 


sá nie byłaby nam do zbawienia pomocna, gdyby po. 


śmierći dufza iego mąk potępionych zá nas nie cierpiała. 
Odpomieff. Kálwin mówi, á z Pifma nic nie“pro- 
buie : My zaś iuż pokazálismy z Pifma, że po śmierci 


Chryftusá dułfza iego żadnych piekielnych y potępio- 


nych mąk nie čierpiáťáz. y to pokazuiemy zPifmaS, že , 
Chryfłus przez famę. mękę y śmierć fwoię, nic po smier- + | 
či nie čierpiac, doftárecznie y zupełnie odkupił nassy ..“ 


zbawif. A to PáwefS. ad Eph. 1. wyraznie uczy: W kto- 
$ z rym mamy 
s G 


w 


R ia” SDA W RSP 


S.Tb.3.par.. 


4:52. arb.2.. 


STH, ibidee. 


ý Czystréc. 
rym mamy odkupienie przez. krem tego. Y Jan S. Apocal. $e 
Odkupiteś nas Bogu przez krem: iwoię. o 
Dla: doftatecznieyfzey náukt Noty r. Ze: duľzá 

Ghryftusá: idk tylko: do piekłow zfłąpiła, ndtychmiśft 
uwielbifá wiekuiftey. chwały rafnośćią dufze Qycow SS. 
ktorcy aż do: tego czálu Qycowie SS. nie mieli, śle tyl-- 
ko famą nadzieią fię ćiefzyłi; ták czytamy: w Ekklezya- 
ftyká 24. Przenikuę wftyfikie nijkošči. żiemi,. oświecę mfy- 
fikicb: nadžieie w Pánu máigeych.. i 

Noiny 2. Ze: lubo dufza Chryfłusa reálnie: y ifto- 
tnie była wtym piekle',, w ktorym byli Oycowie SS... 
w piekle rednák potępionych ani w Czyfcu nic byfź re- 
dlnie y iftotnie, śle tylko moc fwoię, lub tám: nie bę- 
dąca pokazała dufza:Chryftusź, y niektore mocy. fwoiey: 
fkutki tám zoftawiła. Paweł bowiem S. 2. Cor. 6. uczy,. 
že iafność z ćiemnośćją razem byd% na iednym mieylcu 
(nie máig. á że w piekle potępionych wielkie panuią čie- 
mnośći, y ftrafzne zębow zgrzytania; y w Czyfcu ták- 
že (3 karania: čielzkie, lub doczelne, á zá tym także cie- 
mnośći; Chryftus zaś. iefk ialnośćią. | Więc nie byľá 


- dùfzå iege: iftotnie w piekle potępionych, y w Czyfcu:z. 


cili; Katolikow záš: náuka y 


śle tylko według fkutkow; że potępionych. ftrofowáfa: 
o niedowiátítwa : áw Czylcu uczyniła. nadzicię chwa- 
ły wieczncy: 


Czyściec. 


Utrzy y Kálwini zapierdią. Czylca, Ktory bfaď 

wzięli od dawnych Heretykow,od Aetiufzá Hé— 

' retyká, iáko świadczy Epzpbanius S. ber. 75. Pier 

wizy tedy Aerius heretyk zniof Czyściec , a 

"po nim dopiero Lutržy y Kalwini, tego błędu. fię chwy- 


„ Kon- 


Czysciec: $1 
Konkluzya. 

Daie (ie Czyściec, gdzie doczefriie dufze 
zmarłych cierpią, ktore na doczelne „za grze- 
chy fweie záflužyfy karanie, nie dofyć zá nie 
żyiąc na świecie uczyniwizy, A ták w Czyícu 
©czyfzczone idą do Nieba. 


Probacyá pierwjła z Pifmá S. 1ib.2. Mackab.cap.12 
Sudas Machabam: kazał -ofiáry czynić zá zmarłych, y tám- 
Ze Pifmo S. chwali iego uczynki temi ffowy: Święta te- 
dy y zbamienna iefš myśl zá zmarłych [ie modlić, áby im były 
grzechy odpuftczone. Ze záš Kšiegi te Máchábeuízow 14 
Księgi Pifma S., ták trzyma wfzyftek Koščiať Katolicki, 
y we Mízy S. pomienioncgo Piímá zażywa; ták uczą y 
Oycowie SS. Gelafiw, Augufiinus, Innocentius, y inni. Druz 
gie mieyfce Pilmá S.a. Reg.1. Dawid zá zmarłego Jo- 
nachę y Saulá płakał y poščiť: więc dla tego poščiť, á- 
by zmarłym żywot wieczny uprosiť: ktore duíze po- 
mienionych zmarłych; nie były według Dawida w pie- 
kle, bo tám będącym nicby nie dopomogł pof Dawi- 
dow; śni Dźwid rozumiał, že fą iuż w Niebie, be by 
Dawid zá nie nie poščiť, gdyż dulze w Niebie .żadney 
ludzkiey nie potrzebuią pomocy. Więc Dawid rozu- 
miał, że pomienione dufze fą w Czyfcu zatrzymane, zá 
ktore tedy pośćił, áby ztamtąd uwolnione były, y do 
wieczney chwały przypułzczone. .frzećie mieyfce Pi- 
(iná $. icf March. 5. y Luce 12. Zápramde powiadam (i, že 
utąd nie mynidźieji, aż myplaćiß do naymnieyfšego kvártniká, 
Gdzie Hieronym S., Bernárd S., y inni. rozumieią 0 
więzieniu Czytcowym, z ktorego żaden nie wynidzie, až 
zá dófyć uczyni y zá naymnicylze grzechy. — Czwarte 
micyfce Pifma S. iet Match 12. Ktoryby zerzejty! przcčin- 
„ko Duchowi Smieremu , nie bedžie mu graech odpuficzony , dn > 
má. tym šmicčie, dni ná drugim, Zkad fig dowodzi, že 14 nic- 
18 Ga s ktore 


D: Tb.3.p- 


s Suppl. ga. 
800. #rž. 1s 


„modli 


a p Z w r io e—o——— 


Czyściec. 


ktore takie grzechy,. ktoresaž ná: drugim świecie bywá-: 
ią odpuízezone, ták: dowodzi Auguftyn S$, Lybs av. de Ci- 
vitate DET, y inni.. „Piąte mieyfte PilmaS: 1. Corint. 3. 

Feśli czyj uczynek gorzeć bedžie: flkode. odničšie,, fam zás zba- 
tviony będzie, tak iednak idkoby przew ogień, to ieft,.że grze-: 
chy powfzednie: w Czyfcu gorzeią, ten: iednák,. ktory w' 
grzechach, powfzednich: umiera;. y. dla:nich: do: Czyltá: 
fię dofidie, będzie. zbawiony,. áleť wprzod: przez. ogień 
w Czyfcu: oczyfzczony = tdk: trzymaią Ambrozy:S.. s# t,. 
Epift. Cap. 3: ad Cor: Hieronym S: fuper: Gap; a: Amos: Au- 
pultyn S. 14 Phal: 374 Grzegorz S, Lib: 4. Dial.cap: 39. Sz0-" 
fte miey(ce Pilmá: S. ieft' r. Cor: 15. Indczey, co czynić będą; 


ktorzy (ie chrzcza zd! zmarlych; żeśli. cále zmarli: nie pomfiáng: 


Chizdić fię: zás! zaś zmarłych „nic! innego nie: ielt,. tylko» 
fie zá nich -modlič, pośćić; y inne' czynić mortyfikacye;, 
áby z Czyfca uwolnieni byli. tak. uumaczą "Ephrem 5.. 
Dionizy, yinni. | 

Nád to Concilia Generálňe, wfzyfcy Oycowie SS. ;, 
4 zá tym cały Košcioť Katolicki, ktory, zbladzic. nie mo-. 
Že, wyzndie, y. wierzy, że ieft Czyščiec, á: to záraz od: 
początku: (wego, mśiąc o: nim y Trádicye Apoftolíkie ,. 
iáko świadczą: či Oycovwie. SS: ,. ktorzy byli: blilzší wie-- 
ku Apoftelfkiego,, idko. to Clemens. Papicz,. Dionyfius. Arco-- 
pagita, Origenes; y. inni: | 
| Probacyá drugá: Cudzie żywi modlą fię zá zmar-' 
łych, y modlić fię: powinni;, iáko mamy o tym w- Pi- 
hié S. 2, Mach. 12. że Fudas Machabaw Kazał fié modliť: 
y ofláry czynić zá. zmarłych = y Dawid 2: Reg. 1. modliť. 
fię y posčiť za zmarłych Saulá y Jonathę: y Auguftyn S.. 
Łib.de Cura pro mostuń> cap. a. uczy: Nie opuficzać. trzeba. 
O czynić zá. duše zmarłych. A że Koščioť.S. nie 

te za tych, ktorzy‘ [4 w piekle albo: w Niebie: 

Więc fię tylko modli: zź tych, ktorzy [3 wCzylcu. Więc: 


„ddie fię Czyściec. . 


` < Probacyá trzečiá. Može Kto mdiący grzechy po-- 
wížednie, (bo y fprawiedliwy cżłowiek w nie upźda,, 
git £ Proverb.. 
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Proverb. 24. świadczy: Pilmo S. y Jačobi 3.) w nich u= 
inicráč 3 á że nagle, nie“ maiąc zá nie żalu, taki fame 
tylko grzechy powifzednie mátacy,: á zá. tym w lalce Bo- 
fkiey umicrálgcy, ktotey człowiek nie trači przez grzech 
powizední,: nie doftaie fię po śmierći. (woiey' do piekiś, 
do ktorego” tylko ten“ idzie, ktory“ w grzechu śmierteł- 
nym: bez. pokuty S: umiera;: nie doftaie fię ani do Nie- 
bá, do ktorego nic nieczýltego nie wchodzis:iáko uczy 
Pifmo S. Apocal. cap. 215%. Więc. ták“ umierdiący w grze- 
chách famych: powizednych,*4: zá“ nie żalu: nie maiący, 
doftáč: fi. muší do trzeciego mieyfca Czýlcowego, gdzie 
za nie čierpi, y z nich“ fię, czyśći, dby, czyfty wfzedł do: 
Niebši: NA pe AE M JB 

Potwierdza (ie to z nauki Kalwina, ktory uczy, že“ 
wfzyftkie, ludzi choć y fpráwiedliwych uczynki, fa nie-“ 
czylte,- yý záťažone od grzechu pierworodnego, ktory zdá- 
wlzé w człowieku aż do śmierci zoftále, dni ginie przez” 
Chrzeft S: Uczynki tedy choć:dobre z siebie ludzi (prá- 
iwiedliwych, ftáig fe? złe, y’ grzechem dla grzechu piet- 
wiórodnego : Więc. umierdiący Kálwinf, lub. teżsy Lu- 
trzy’, że: wizyfikie ich: uczynki fg nieczyfte', doftać fie“ 
zaraz: nic mog: do Nieba po fwey śmierci, bo do Nieba. 
nicinieczyftego: nie wnijdzie,:więc fię: mufzą doftać ślbo' 
do Czýfcá, albo do piekľá:: niechże fobie: obierdią co! 
chcą, gdzie fię doftść wolą» ` PZN 

Probacyá. czwarti. Częfło fię to trafia, że lubo Bog D. Thomu 
aaywyżizy: człowiekowi odpufzcza grzech śmiertelny y; idem. 
wieczne. karánie,. dla naležytcy iego Spowiedzi, iednśk. 
karánia: doczefnego nie odpulztza,: ktore“ on wypełnić. 
powinien , iako: Moyżefzowi y Aarenowi odpuśćił Bog: 
grzech” nikdowiarftwá,. z: tym wlzyftkim: ich: doczefnie 
karat, świadczy: Pifmo'$: Deuter..32. Y Dáwidowi.od- 
puścił. Bog: grzech: pychy: y wyniofošči, ktora miať, gdy 
liczyć y rachowść: wfzyftek: lud [woy: kazał, á przecię 
go Pan Bog doczefnie karaf, przepuśćiwizy morowe pô- 
"wietrze na Pźńltwo iego, iáko świadczy Pilmo S.2.Reg.24. 
ER G3, Y Aur 
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X Auguftyn S., pilzący ná on Palm $6. A to bowiem w 
pramdzie fię zákochaťes, ták mowi: Pramdę sikosbates, to icf 
Re nie opuśćsieś karóć y tych tákže grzechy, ktorym grzechy 
odpuściieś. Y daley mowi Auguftyn:$.: Ták fie závhasvnie 
miťosierdžie Bofkie y prámda, miłośierdźie, że człowiekowi Bog 
grzechy odpuffcza: prámda,že Bog czťowická zá grzechy karze. 
Nád to rácya tego tá ieft, że idko w Pánu Bogu znaydu- 
ie (ię miłoślerdzie., ták (ie znayduie y [prawiedliwość, 
więc idko BOG wyšwiadcza miłoślerdzie odpufzczaiąc 
grzechy, y wieczne :kardnie , ták y fpráwiediiwosci 
twoicy dość ma uczynić doczeľnie przýnamnicy karząc 
zá grzechy, lubo odpufzczone, «aby y (práwiedliwosci 
Bofkiey dofyć fię ało, y człowick żeby oitrożnieyizy 
był, y nápotym od grzechow fię wfirzymywafz idko Krol 
ziemiki, gdy winowaycę iákiego na gardło olądzi, lube 
mu to karanie  gardłowe dáruie, z tym «wizyftkim fię trá- 
fia, že mu inne mnicyfże naznácza karánie, álbo wys 
panie, álbo wieżą ná idki czás, á to, żeby .publiczney 
práwiedliwošči S. zá doly fię ftało; y.áby nie byďá za- 
niedbana,á w te darowizny ludzie:bęśpiecznie nie grze- 
żyli ták y BOG poftępuie fobie, że lubo człowieko- 
wi grzech śmiertelny y wieczne karanie dáruie, iednák 
go doczefnie częfto karze. áby fpriwiedliwośći iego S. 
zadofyć fię ftáťo. Więc człowiek, gdy zá grzech śmier- 
telny, lubo od Bogá odpufzczony ná tym świecie, nie 
odprawi karánia doczelnego, albo fzm fię przez pokutę 
y umartwienia karząc, álbo będąc od Páná Boga karany 
roznemi dolegliwościami, tedy to karanie, ná ktore zd- 
fużył, edprawić muśi ná drugim świecie, a že nie w 
Niebie, gdzie żadnego niemaiz karania, śni w piekle, 
gdzie karánie icft wieczne, nie. doczelne, więc w Czy- 
fcu, w trzęćim miey(cu, one odprawić powinien. 

Co potwierdza Concili Tridentíki: Sefs-6. Can. 10. 
temi Rowy: Ktoby mowił, że po otrzýmancy lafce Befkiey 
ujprámiedlirvidigcey każdemu grzeffnikowi pokuiuiącemu ták bya 
twa grzech odpufsszony, y wieczne karánie , že żadnemu nie po- 
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dega karániú. doczefnemu . dni ná tym świecie, dni nó drugim 
-w Czyscę, wprzod, nim fie do Kroleflivá Niebiefkiego dofłać mo~ 
že, mech bedžie wyklęty. | 


Argumenta Heretykow.. j 
Argument pierwfy, Co z wióry nie pochodzi, prze- 
chem iefi, ad Rom, 14. Medlić fię zá zmarłych; nie ief 
to z wiśry, bo co: z wiáry ict, nie ma żadnego pos 
wątpienia,o zmarłych zás. mamy wątpliwość, czy (3 w 
Niebie,. czy w Czyicu, czy w piekle, y ták zá zmarłych 
nie mamy lie modlić, áni z rácyi modlitwy zá zmarłych 
może fię probowść, że fię dáie Czyściec. 
Odhowiejć ndprzod,; że pomienione fowa: Pawfź S. 
Co nie iefi z. widry, iefł grzechem, mála (ie rozumieć, że co 
ieft przeciw rozládkowi włafnego (wmnienia, ief grze- 
chem, ý ták to fowo widra, nie ma fięrozumieć o wic- 
rze, ktorą wierzemy Artykuły od Bega obidwione, 4 od 
Kośćiofź S. do: wierzenia nam. podáne, iáko ieft táiemni- 
ca Troycy Swiętey, Wcielenia Syná Bofkiego, y inne: ále 
fię ma rozumieć o rozłądku włafnego fumnienia, przećiw 
ktoremu. gdy co: kto: czyni, grzefzy, ták tľumaczy Chry- 
zoltom S., Ambroży S,, y inni. 
Odporvie/š powtornie, że modlić fię zá zmarłych, ieft 
Z wiary, bo wiara Katolicka uczy, ábyšmy fię zá zmar- 
tych modlili, iáko fię to pokazáťo probuiąc Konkluzyą, 
dni o tych zmarłych, zá ktorych fig modlemy, ief iáka 
wątpliwość, w ktorym fą flánie, y že na żbawienney dro- 
dze, bo że modlemy fię zá tych tylko, ktorzy fą w Czy- 
feu, a Gi lą na zbawienney drodze,, bo f43 w łafce Bo- 
fkicy ; tedy o nich żadney wątpliwośći mieć nie możes - 
my, gdy fig za nich w pofpolitośći modlemy, á lubo 
gdy fig zá kogo zmarłego w ofobnośći modlemy, ná 
przykład zá Qyca, Matkę, Śc. nie wiemy» na: ktorey 
-drodze zoftáig, przečie iednák že fię za nich modlemy 
pod kondycyg, ieśli [3 godni zbawienia wieczncgó, te= 
dy pod taką modlić fig kondycyą,! nie ich mieć wat- 
pliwosé 


spliwość 6 modlitwie fwoiey, czy ią należy «czynić 2% 
takiego zmarłego.  Naoftdtek Łutrzy y Kálwini modliť“ 
fię zwykli zá ludzi podrożnych y'nieobecnych, o kto-. 
rych nie wiedzą, czy .żyią, czy w drodze.fą zmarli, czy 
fa zdrowi, czy: 13 chorzy, czy łą do Niebá przeznacze- 
ni, czy do :piekfá,"á przy tym modlitwá zá takich ief 
z.powątpieniem , w idkim ftánie żoftdią: ` więc modlić 
Me zá takich z wątpliwośćcią, nie ieft z wiáry, przeto ` 
left grzechem. - Więc Lutrzy y Kślwini.według fwoiey 
fentencyi nie «powinniby fie modlić "zá podrożnych ty 
nieobecnych, “To że u nich nic nie waży, więc y ich 
„Argument u nas nic nie waży. , | Sic 
` „Argument drugi. Za grzechem idzie karanie, więc 
gdy iet grzech odpufzczony, odpufzęzone y kardnie. . 
| Odpowieff. Zá grzechem .idzie karanie, dle -we- 
„dług woli. Boga przez grzech sobrážonego, ktorsgo że 
¿wola ićft, ty świętą lego dprawiedliwość .torwyciąga, .4- 
byśmy po odpufzczeniu grzechu ¿y (kardnia wiecznego, 
karanie doczelne :álbo ná tym świecie, albo ná drugim 
ww Czyfcu ponośili , /przetó :to karanie wedlug woli Bo- 
fkicy ponosić. mušicmy, jieśli ná świecie należytey po- 
kuty odprawowść nie będziemy. 
amo trzeci. +Chryftus Pan doftatecznie wycier- 

piaf zá grzechy náize:y karánia nafze, y męka iego ieft 
waloru niefkonczonego: «Więc my iuż nic Cierpieć zá 
grzechy nafze nie powinniśmy. 

| © Odpowieff, že lubo Chryftus doftátecznie zá nas 
-Cierpiaf, y męka iego ieft waloru niefkończonego, prze- 
čie 1ednák, iáko nam požytkuie, gdy mękę iego appli- 
kuiemy fobie przez przyięćie Chrztu S , Spowiedzi S., 
y przez inne frzodki zbawienne, pożytkuie nam wowię 
"tym fpofobem na odpufzczenie winy y karania wieczne- 
go, tak męka Chryftulowá znosi y karánie doczelne, 
ktore nas zd grzechy czeka, dle gdy ią fobie applikuie- 
my przez pokutę S., przez rożne mortyfikácye, bo tak 
„Paweł S. ad Rom.8.uczy : Jeśli wejpot z Gbryfiufem čierpie- 
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smy, tedy też mejbo? z nim krolowóć będziemy. Jako lubo 
Chryftus zafłużył nam ná łafkę Bofką y chwałę wieczną, 
y záflugi iego lą niefkończonego waloru, przečie iednak 
:o Kraleftwo Niebiefkie w pačierzu powfzechnym Pánd 
Bogá prośiemy; 'idko nauczył Chryftus: Przyidź Krole- 
fimo tvoje, y onie fię przez wiarę y dobre uczynki fta- 
rámy, według nauki Piotrż S. Epift. 2. Cap. 1. Starayčie figs 
byście przez dobre uczynki pewne wake powolanie  fpramili. 
W według Páwiá S. 2.adTimocth. 2. Nie będźie ukoronowany, 
„tylko ten, ktory należycie :duchowng moyne odprámt: 

„Argument czmarty. „Pan Bog tak grzech odpufzcza, 
że o nim cále nie pamięta. Świadczy PiímoS. u Ezech. 
18. gdyby-zaś Pan Bog odpuśćiwizy grzech y wieczne 
(karanie, doczélnie iedndk :z4ň karaf; pamiętałby o tá- 
ikim grzechu, :ániby :o nim cale zapomniał. Więc po ód- 
'pufzczonym faz grzechu, iuż więcey karanie deczelne 
.cziowieka nie «czeka. 

Odpomiéjš. Pan Bog odpuśćiwfzy grzech, cale go 
'zapamiętywa, co fię tknie do kardnia wiecznego, pamię- 
ta iednak o nim, co fie tknie do karánia doczelnego, iá- 
ko świadczy Pifmo'$. Exod. 32. W dzień zemfły námiedze 
y ten grzech ich, 14ko karaf doczelnie za grzechy Moyže- 
fzá, Aároná, Dawida, c. 

Argument piąty. Pifmo S. dwoie tylko mieyfc na- 
znacza, Niebo y piekło, dla dufz ludzi zmarłych , idko 
czytamy u Match. 25. Peydą či ná wieczne potępienie, [prá- 
wiedlimi zdś żywot mieczny otrzymdią. Więc nie mafz trze- 
čiego mieyica Czylcá. | 

Odpowieff. Po dniu oftatniego generalnego f4du 
Bofkiego, nie będzie tylko Niebo dla fprawiedliwych, y 
piekło dla potępionych, źle teraz aż do dnia fadnego 
seft trzecie mieyfce Czyściec, idko w Starym Teftamen- 
Čie, až do Wniebowiłtąpienia Chryftufowego, oprocz 
pomienionych mieyfc byfo inne micyfce, w ktorym zo- 
ftawały duize Oycow SS. PRA 

Z tey okdzyi fpytać fię trzeba Lutrow y Kálwi- 
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nów, dulze: tych zmarłych, ktorzy: fa od Chryfťusá ,. od 
Apoftołow, y innych Świętych wfkrzefzeni , y do pier- 
wizego żyćia doczefnego przywroceni, nim wfkrzelzeni: 
byli, gdzie tež ich dufze zoftawály? nie w piekle, bo: 
ztamtąd nikt nie wyidzie, kto fię raz doftánie :- nie w: 
Niebie, boby: to nie było dobrodzieyftwo, ożywić zmar- 
fego Niebo mu wziąwizy; śle kardnie,.bo życie śmier= 
telne. podległe ieft rożnym mizcryom;. więc. mušiáty: 
być na:innym: mieyfcu. .. ł 
Argument. Sofy; Pifmo'S, uczy, że ludzie-Swięci' 
po śmierci fwoicy: zaraz: profto idą do Kroleftwá Niebie- 
fkiego „ dni żadney wzmianki czyni o Czyfeu , aby do“ 
niego-wprzod wftępowali ná: oczyfzczenie fwoie, láko“ 
to czytamy Luca 23. Džiš: zemną bedzi w Rdju, rzekł 
Chryftus Łotrowi. Y uPávid-S. ad Phil. 1. Pragnę-umrzeć,. 
á ż:Cbryflufem [ie złączyć, yna. innych mieyfcach. Wige: 
miemafz Czyfca, tylko Niebo y Piekło, Ol o u 
| Odpomieff, - że dufze' ludzi Swietych , ieśli nic nié 
mäig: do oczyfzczenia (wego, śni grzechu powizednie- 
goni: winni (3. karánia doczefnego, že ná świecie ka=: 
ranic ponośHi, iako'Pźweł S. o: fobie 1. Cor. 19. mowi:: 
Karze cidlo: moie; y- w pofufieńfiwo ie podaig. Duize takich: 
Swiętych profto idą do Nieba, nie wftępuiąc do Czyfca, 
co fię ftáľo- z Pawłem S. y innemi Świętemi, dla wiel- 
kich. ich zafug,-y wielkiego: čiáfá umartwienia,. co fię: 
ftało y z Łotrem, śle z'tym bárdziey dla ofobliwego: 
przywileiu. od: Chryftusá mu danego, ktory przywiley: 
Chryftufow nie wfzyftkim wifzącym fuży Łotrom: Jeśli 
záš máią co do- oczyfzczenia:,. to ieft grzech. iáki po- 
wizedni, álbo zá. grzechy śmiertelne lubo odpufzczone,: 
należytey y doftátečzney: nie odprawili pokuty, tedy w 
-Gzyfcu cierpieć mufzą, y tám przez ogień ftawizy fię 
«©czyfzczonetni idą, do Kroleftwá Niebiefkiego,iako wyra-- 
žnie uczy Paweł $. 1. Gor. 3. temi Howy : Zbamiony będzie 
zák sedndk, tákoby przez ogień. E 
Argument, šiodmy. Ecci, 11. mowi Pilmo : Jesť. 
A CCA "upadnie 
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spadnie drzewo ná południe, „dlbo ná puťnocy , ná takim miey- 
fen leżeć bedžie z gdzie przez południe rozumie fię Nie- 
bo, a przez pufnocy piekło, przez idržewo. „záš- upadľe 
rozumie fię człowiek zmásťy. Więc dla zmarfych nič> 
mäálz tylko. dwoie mieyleż, Niebo y Piekło. . 
Odpowieff. Pomienione Pifmo S. rozumie hę : 
zmarłym według čiálá, ktore tám leży, gdzie upadnie, y 
dáko drżewo upadłe przez fię powftać nie może; tak y 
człowiek umarfy przez fię powltác, y rufzyć fię nie mo- 
że. A nie rozumie fię pomienione mieyfce o Niebie, d 
mi o piekle, śnio zmaiłym według dulzy. | 
Dla zupełnieyfzey nauki w tey Queftyi Noup ná- 
żrzod. . Mieyfce ordinaryine y pofpolite Czyfcź ieft w 
pośrodku ziemi, blifko piekľá, tego dochodziemy z Jáná 
$..Apoc. 2. ktory po Wniebowftapieniu -Chryftulowym 
pod'ziemią w obidwieniu widziať dulze błogofdwiąće 
Pana Boga. te dufze Páná Bogi bľogoáwigce nie fą 
potępionych, bo či nie bľogofľáwig Páná Boga. „Nie 43 
tákže Oycow SS.,> bo te po Wniebowftapieniu Chryftu- 
fowym nie były iuž pod ziemią, ale w Niebie; Więc 
fa dufze w Czyfcu -zoftáigce, ktory za tym ieft.pod Zie- 
miz, y-tám jeft/ogieň, : ktory czyści dulze „idko Paweł 
S. 1, Gor. 7.'uczy, y Grzegorz'8.:4. Dialog. Gap. 40. y 
wízýľcy Oycowie SS. Dwoiákie tám Gierpią karánie, 1€- 
dno, že nie widzą Páná Bogá iák ieft w fohie., ná kto- 
rym iśwnym Bogá widzeniu uwielbienie dufzy závwifo : 
á drugie karánie od ogniá Czyfcowego, ktory idko in- 
ftrument Bofki, mocą Bofką piecze y. [mažy: duchownie 
dufze., dprawuigc w nich ćięlzki fmutek y boleść, y 
wnętrzne čielzkie gryzienie.; ktore karanie dáleko więk 
{ze ieft, nád wfzelkie kardnie świata tego, według Aù- 
gultyná Swiętege Serm: 41 . de Sdnćli circa medium. Także 
gdy o tymże pilze: explikuiący Pfalm 37: Częfto fię DETH. ša 
zás trafa z ofobliwey woli, y oľobliwey-ordinácyi Bor spp. au. 
dkicy, y dyfpenfy iego, że niektore dulzć nie idą, dO 100. art. 2: 
pofpolitego pod ziemię Czyfcá ná karánic, álg tu na świe” | 
| CA GIE; 


p” Sed R IEEE A S a ska SOW Š EEN v) FAI 


ŁZE 
USG 


sę 1 
ze 


Czyściec. 


čie, gdzie im Bog mieyfce naznáczy, karanie: odbierdigy, 
y czyściec cierpią, co fię dzieie, częścią, dla inftrukcyi: 
żyiących, częśćią, żeby. zmarli prędizy: mogli: mieć ra~ 
tunek od żywych dla fatwieyfzey: wiadomości, gdy. du=- 
{ze ná tym świecie Czyściec. od Boga fobie. naznaczony: 
čierpi3.. | 
Notuy 2. Dufze w Czyfču dotąd cierpią, poki zá: 
dofyć nie uczynią fprawiedliwośći Boikiey z: każdy bo-- 
wiem. dłużnik, poki: długu nie wypłaci ,, dotąd w wie- 
žieniu u fwego kredytorą zoftáie,.o czym y Ewangelia: 
S. mowi Matth. 5. Zaprawdę powiadam ci, že z tego mwigžie-- 
nia nie wynidźieji,. aż wypłaćifi do maymnieyszego kwartnikda,. 
Jeden: w Czyfcu. dľužey, ćierpi: nižli: drugi,. bo ieden ná: 
dlužíze: zarobił Kardnie;,nizli: drugi. fednák: y ten; kto- 
ry ná dłużfze: zaffużył w Czyftu Karánie,, może z: niego 
prędzey wyniść, gdy mu Kosčioť S. da: duchowny rátu=- 
nek, iaki ief modlitwa, iaľmužna,, Mfża S., pefty, yin- 
ne: čiáľá umartwienia:: to mamy z Piľmá S. 2. Machab. 
12. že Judas Máchábeyczyk: czynić ofiary: rofkazáť. zá: 
zmarłych. Y Auguftyn:S. Serm. 32. de Kerbis Apoff. mo- 
wi. Przez modlitwy: Kościoła: S. y: ofiáre: zbamwiemną, Ý przez 
żilmużny; ktore figę czynią zá duje zmarłych, mątpić nie trze- 
bá, że pomoc: y; rdtunck maig; iż z: niemi Bog msitosiernicy [0-- 
bie: pofiępuie, dniżeli: (a: godni Te: Tradycyą mžielisíny od Oy- 
co. SS. , y to obferwuie wjlyfiek pomfsechny Koščioť S. Dotąd. 
Auguftyná S, fowá.. Nad:to:w Kredzie: Apoftolíkim,wy- 
ználemy Swietych Obcowdnie, ktore: nic innego nie left ,. 
tylko že żywi między fobą, żywi także y; umarli, wzá- 
iemnie uczeftnikámi fię ftáig (wych modlitw y záflug 
przed Pánem Bogiem, dla ktorych prędzey z Gzylcá wy-: 
chodzą zmarłych: dufze.. 

Notuy 3, Ze Dufze w: Czyfcu zofłaiące,, czafem 
- fię pokazuią ludziom na świecie żyiącym, 0 czym Au- 
> guftyn S. Lib. de Cura pro mortni cap. 15. ták mowi: Pofa- 
"nt bymáig niektorzy zmarli do żywych, šáko przećimnym [pof0=- 
kom Parnet S. żyjący zdcbmycony byť do Rdju. Stviadczy Só So. 
k eA - t i w. 07 


Czystość. Ér 


dWowiem Samuel Prorok zmarty Saulowi žyigcemu“ przyszie rzes 
czy opowiedział. Dotąd fa fowá Auguftyná S. — / |. 

Notuy' 4 Dufze: w Czyfcu przez fam ogień: od S. TŻ. is 
fprawiedliwośći Bofkiey podniecony y zapalony: fą kará- S*2P/. qu. 
ne, ták, iž: żadney dulzy: w Czyfcu diabef:nie męczy: že "114.5 
bowiem dulze‘ w Czyfcu: zoftdiące tryumtowały, z diabiá 
ná świecie w čiálách (wych będąc; przeto nie fzłufzna,: 
áby ie! diabeł. po! śmierći: w Czylcu: miał- dręczyć y mę-' 
czyć. 


gv. lone U PV PLAY UL NP. 
Czystość Kápřáńjká y Bezzen/ftivo. 
Utržy, Kálwini, y; inni Predykanći Heretycy » 
Bezżeńftwu Kapłańfkiemu y Czyftośći fą gfowne= 
mi nieprzyidćiofmi ,: przećiw: ktorym: 


Konkluzyć. 


wiczney: Gzyftošči y Bezżeńftwie.. 


Xiężey y Kapłanom należy żyć w: uftá-: 


Probacyć pierwfa. Paralip: Lib r. Cap. 24. & Lu- 
cw 1. czytamy, že. Xig ža: w Starym Fefłamencie,: gdy ná 
ktorego: koleyna : powinność: przyfzła:ffużyć w Kościele; 
ofiary y inne: obrządki Kośćielne' fprawować ; Go každy 
koleyno odprawował: przez osm dni, od Soboty do So-, 
boty; iáko. pilzą: Fofephus y, Ambrofius ; y inni, tedy przez 
ten: czas: w czyftošči: fię chowáli , y z żonami w domach 
fwoich nie miefzkali, ale w domkách,. przy famym Ko-: 
ščiele dla nich wyftáwionych „ fami miefzkali. Zkąd 
Syricius Papież Epift. ad: Himericúm, EF Innocent. I. ád Viliri- 

. čiumy 69. Beda. in Gap. v. Luce:tak dyfzkuruią: Jeżeli Xie- 
žey w Starym: Teftamencie maiącym żony, przecięż nie 
godziło fię im onych zążywać,: y z niemi obcować przez 
Gály ten czas, przez ktory ná fužbie Bofkicy.y Kościel- 
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mty byli; 4 iśkoż Xięża w Nowym Teftamencie będąc 
nie ná czás idki, śle ná wfzyftkie czály, ná utáwiczney 
fužbie Bofkicy, Oftarzá y Koščieľá, nie -máia być bez 
żony y w uftawiczncy żyć czyftošči? © 0o 

Probacyá druga. Apoftotowie SS. zoRawfzy. Ucznia: 
mi Chryftusá y Xiężą, iedni co żony mieli, iuż'z niemi 
więcey nie miefzkali, y one opuścili, idko czytśmy Mát- 
thai 19. Oto my opuščilišmý mfyfiko. PEZYS zás rzekł im: 
WOfielki ktoryby opuśćił dom, dlbo bváči, álbo šiofiry, dlho oys 
cd, dlbo mátke, dibo žong, ČSc. fłokroiną odbierze nagrode, y 


Żymoś wieczny. „Drudzy zás Apoftełowie:SS., co żon nie . 


mieli, iuż fig więcey nie ženili, Xiężą y Kápľánámi zo- 
ftiwizy, iáko czytamy o Pawle S. r. Cor. 7. Chcg, žeby- 
Scie ruflyścy ták byli sák ia iefiem. X tamże : Mowię zás žie- 


ożenionym y wdowcom, dobrá rzecz im tofi, Zeby mw tym trmd- 


li, iáko y ia.: Przeto:Apoftoľowie SS. iáko fami w czyfto- 
šči uftawiczney y bez żon žyli,.ftáwizy fię Wčzniáiňí 
Chryftufowemi, ták innym Xiężcy y Kapfanom toż per- 


{wadowáli, y to poftánowili, aby w uftáwiczney czyfto- 
śći bez żon żyli, idko czytamy u Páwłá S. 1. Corinth. 7. 
Chce, żebyście mfiyscy ták byli iako ia ieftem, (Y ad Titum 
cap. 1. Potrzebá, żeby Bifkup w czyfłośći y mftrzęmiężliwośći 
fig záchomať, iáko tłumaczy Hieronym S., żeby fie wfirzy- 


mať od Żony, 
Nad to tiki dekret ferowáli A poftofowie SS. Can. 

-27. Niceženionym zas) ktorzy [a Kierybimi, dopuffovámy , áby 
fie ženili, ieśli cbcą, úle tylko -Lektorowie, Kdutorowie. Przez 
ktorych znaczą fię, Klerycy mdiący mnicyłze święcenia, 
gdzie gdy im,fimym Apoftołowie SS. pozwaldią mieć 
żony, innym Klerykom, ma:ącym więkfze Święcenia, iá- 
ko to Xiężey, Dyákonom, Subdyákonotn, nie pozwalają 
mieć żon. Ktotych Apoftołow przykładem -Cóncilia ge- 
neralne toż poftanowify, “iáko“ to“ Concilium Efibertinum 
Can. 33. Concilium Cartbąpinen/e Secundum: Can.'2. y inne. 
Toż poftánowili y Papieże, Caly I., Syricim, Innocen- 
tie di, Deo T., y inmi Toż tizymáig, y tego uczą Oy- 
s by 1 ; cowie 


=; 8:2 
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cowie SS: , Chrýzoľtom S. Homil. 2.de Patientia Job, Hie= 
ronym S. Lib. contra Jovin. Grzegorz S, Lib. 6. cap. 1. in 

„ib. Regum; żeby Bifkupi,. Xięża, Dyákoni, Subdyákoni, 
nigdy żon nie mieli, ale w uftawiczney, żyli: czyftošci. 

Probacyá 3. Małżeńftwo y eženienie ieft wielką 
przefzkodą oświęconym ná Kdpłźnitwo, Dyákony, y Sub- 
dyśkony: či bowiem z charakteru (wego oświęcenia, 
bárdzicy o Pánu Bogu y o ufudze w Kościele S:, o ad- 
miniftrowániu Sakramentów, o uczeniu: fie- Pifma Bôže- 
go, o Kázániách , © ratunku ubogich , o: zbawieniu lu- 
dzkim; o promowowániu chwáfy. Bofkicy myślić y fta- 
ráč“ fig powinni ; Oženieni zás bardziey: myślą 0 zonie; 
o dziećidch;*o fwoiey: familij, o rzeczach goipodarfkich, 
© zbieraniu bogattw ná żonę y ná dzieci, y O to'fię pil- 
no“ ftardig, y na tym czds naywięklzy trawią. Ták swiád- 
czy Paweł S. 1. Cor.7. Kto bez żony iefi, tara fi¢ o to, co Pdń- 
fkiego iefi, idkby fig Bogu podobat,. kto zaś ma Zong, fiara fig 
o te rzeczy, ktore fg-świdtowe,' idkby fię' podobať Żonie ,:y roz= 
dzielony ief: Y.daley :- Niemiállá bezmežná y Pannć mysli o 
Bogu, aby bylú swięta nó ciele y násdujšy: Więc należy 
Xiežey, y innym więkize Swięcenie maiącym, być. bez 
żon,:przez co y honor żeft więklzy Kapłanow,-iako mo- 
wi S, Epiphanius- barej. 59. Y- Chryftus. períwáduie w fwo- 
iey Ewángelij Joan: 12. temi Howy : Kto chce być moim mi- 
nifirem y Káplánem, niech mię našláduie, á że GChryftus był 
bezżonny. Więc Kapłani y, Miniftrowie: Chryftulowi 
máig być bezżonni, aby śnadnicy y bez*przefzkody urząd 
Kápláníki iprawować mogli. =. 

To zaś bezżeńftwo y: Czyfłość Kápľánom należąca, 
nie ieft prawem Bofkim poftánowiona : bo'© tym niemafz 
żadnego prawa w Pilmie Sz, dle ieft pofłśnowiena přá- 
wem. Kośćiofa:Chryftufowego, iáko czytámy w Kánonách 
Kościelnych, y: tego uczy Doktor Anielfki Tomafz S. 
Concilium Tridentfkie Sefš. 24. Canso. Jáko tedy Łścin- 
fkim Xiężey Koščioť. S. zakazał mieć żony, ták Xiežey 
Greckim |1mportunom dopuścił užywánia żon, ktore mic- 

5 li przed: 
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Ji przed Swięceniem, ktorego zwyczaiu nie było, W wa 
„Grekow. pierwfzych przez fześcięt lat od Narodzenia 
Chryftuľowego, bo bezżeńftwo Kśpfińikie .żdraz naftáťo 
od czálow A poftolfkich. SAB. 


Argumenta Heretykow. 
Argument pierwfy. Mowi Pilmo S. 1. ad Tim.4. 
Duch ief bledu zákazymáč [ie żenić: Więc 'Xiężey nie pos 
"winno zákazywác fię żenić. "Y 1. ad Tim. 3. Potrzebą, że- 
by Bifkup był o'iedney Żonie. Więc Bifkupowi wolno mieć 
iednę żonę, a tylko nie wolno mieć wiele żon. Nad 
to Sokrates pifze Lib. 1. Cap.8. że Concilium Niceńfkie 
chciało prawem zákazác, áby Klerycy żon nie zažywáli, 
y nie mieli, czemu gdy fię ieden Paphnucius .oppono- 
wał, całe Conciliú na to przyftało, Y Páwef S. 1. Cor. 
7. pilze: Lepiey fie ożenić, úniželá palič fig čiele[noščig. Ná- 
oftátek Apoftolowie SS.mieli żony : Więc godzi fie Xię- 
žey mieć żony. Te fą Kálwiná fundamenta. 
Qdpomicjf, W pierwfzym ;,mieyfcu Paweł S. mowi - 
o Keretykach, Marcionitich, Mánicheufzách, którzy mo- 
wili, že małżeńftwo y oženienie ieft zfe, dla tego wfzy- 
ftkim żenić (ie zákazywáli: Kościoł záš S. Rzymíki nie 
"uczy tego, žeby małżeńftwo było złe, y owízém uczy, 
iż ieft Sakrament, od Ghryftusá poftánowiony, czemu 
fię fprzećiwidią Lutrzy y Kalwini; áni Koščioť S. záka- 
zuie wfzyftkim lie żenić , :śle tylko zdkszuie fię żenić 
tym, ktorzy z fwoiey dobrey woli obligowáli (ie do czy- 
„ftośći, y ślubem iey fię obowiązśli; iáko lá dz 
inni więkfze Święcenia mdiący. Należy bowiem wypef- 
nić ślub Pánu BOGU uczyniony, idko mowi Pifmo S. 
Eccl. $. Fesli co ślubowdleś BOGV, nie odkľaday wypełnić, 
W drugim mieyfcu Paweł S. mowi, že ten, ktory ma 
być Bifkupcm, powinien być taki, ktoryby przed fwym 
SŚwięceniem ňie miał álbo wielu żon, álbo wdowy zá 
wicle żon ważącey, áletylko táki może być Bifkupem, 
ktory albo. žadncy żony nie miał, álbo ieśli miał, to 
p m i g m przy- 


> 
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przynamniey iednę przed fwoim Swiečeniem.: nie. ieft 
bowiem cnota, y ná Bifkupftwo promocyá, mięć žone,y 
owfzem wiekíza ieft cnota żyć bez żony, y w czyftošci, 
jáko Paweł S.uczy: Kto fig żeni, dobrze czyni; „kto fie zás 
nie żeni; slepicy czyni, Co zás Sokrates pilze , to nie ief 
prawda, láko dowodzi Bellarminus ; a daymyż to, że fig 
Paphnucius opponował poftánowieniu Niceńfkiemu, żle 
nie przemogí, y owfzem Concilium Niceńfkie zakazało, 
áby Duchowni żadney w domu {wym nie chowáli bia- 
łeygłowy, oprocz Matki, Sioftry, Ciotki rodzoney, gdzie 
Concilium exkluďuiac wfzyftkie bidłegłowy, oprocz 
trzech fpecifikowánych, exkluduie y żonę. A naywię- 
cey ten Argument może to dowieść, že Grekom dopu- 
fzczono miefzkść z {wemi żonami, á nie Ľačinnikom. Co 
zás Paweł S. 1. Cor. 7. pifze, to fię ma rozumieć, że tym 
lepiey fię ożenić, ktorzy nie maią ślubu czyftośći, ani- 
żeli čieleľnie bez żony będąc grzelzyć; á nie ma [ie ro- 
zumieć o tych, ktorzy fię obowigzáli ślubem czyftości, 
ktorzy powinni zwyciężyć pokuľy čiátá. Y lubo zwy- 
ciężić pokufy ciała, y dochowść czyfłośći, ieft rzecz 
trudna, przez śiły przyrodzone y famey nátury: nić tru- 
dno iednák ieft przez ofobliwą faíke y pomoć Bofką, 
ktorą Pan Bog ddie człowiekowi „ gdy z śiebić czyni co 
może, y fzczerze fię o nię ftara przez modlitwy, pofty, 
y inne mortifikácye, temi fpofobami otrzymuie Ducho- 
wny od PandBoga dar czyftośći. Ze zás niektorzy Apo- 
ftolowie mieli żony, to też ie opuścili, ftawfzy hę Apo- 
ftofdmi, iáko fię iuż pokazało w Probacyách Konkluzyí. 
Y co Apoftołowie miewáli ftaránie o biáfychgľowách, ro- 
zumieć potrzeba o 'białychgłowich pobożnych, y De- 
wotkách, ktore iaľmužnámi opatrowśli; láko też y żo- 
nom fwoim wikt y odzienie prowidowáli, lubo ie we- 
dług żyćia y zażywania małżeńfkiego opuścili. f 

Argument drugi Lutrow, z wielu fundamentow złożony. 
1. Gen. 1. mowi Pifmo S. Rofmićie, y množčié fig. 2. Bid- 
łecygłowy zażywanie každemu ieft ták potrzebne, iák ieść 
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pić. 3. 1.Cor.7.Páwef.S.mowi: Niechay każdy ma žo- 
nę fwoię, žeby z bidlogłową: inną nie grzeftyl. y ad Hebr. 17. 
Podczćiwa rzecz. iefi u. mfšy/fikich: malżeńfiwo. Więc godzi 
fię Xięży mieć żony, y rzecz lepížá, nizli żeby z cudze- 
mi grzefzyli, chowśli nałożnice, y pogorfzenia ztąd czy- 
nili. 4. Dawne Concilia nie zakazuią żon Káplánom. 
Can. 6. Apoft. mowi: Bifkup» álbo Xigdz niech nie opu- 
fzcza wialney żony dla fwego Święcenia. Can.13.. Ótz: 
Synodi, gani zwyczay Kościoła Rzymfkiego,: że każe 
Duchownym bez żon, y w czýftosci żyć. 5. Stefan Pa- 
pież Can. Aliter. dift. 31. mowi, że w ichodnym Kościele: 
Duchowni łączą [ie, y przyimuią Stan Małżenfki,gini ga- 
niť Papież tego ich zwyczaiu. 6. S. Auguftyn gu. 3$. 
aap 1. mowi” Kosčiož Kátolicki po: poftánówieniách A- 
poftolfkich przydał niektore dofkonałośći rady, idko to: 
o czyfłośći y bezżeńftwie Duchownych. Więc według 
S. Auguftyná nie ieft przykazanie Kościelne, by Du- 
chowni byli bez żon, y żyli w czyftośći ,„ dále tylko ieft. 
ráda wiekízey dofkonałośći,, ktorą, ráde: wolno wypełnić, 
álbo nie. | | 
Odpowie ná pierwfy, że nie bylo to Bofkie przy- 
kazánie, ktoreby y dotąd miało trwać, ináczey wolno- 
by y teraz Bratu z Sioftrą &c. żenić fię dla rozmnoże- 
mia swiátá, iáko przedtym zá dyfpenfą Bofky wolno by- 
do; śle tylko było bľogoffáwienftwo Bofkie, zá ktorym 
ludzie fię rozmnażśli, y žZwierzetá, y świat nápeľ- 
niáli, dla czego teraz wolno żyć w czyftośćci, y bez 
żony, że to nie ief przykazanie Bofkie, y nie potrzeba 
teraz rozkazywać rozmnożenia, bo go dość na świecie. 
Go gdyby było rofkazdniem Bofkim dotąd trwaiącym, 
pewnieby go Swięći Pdńfcy, iáko to Jąn S. P. MARTA, 
y inni nie przeftąpili. 


Na drugi odpowi 


eR, že to ieft przećiw całemu do- 
świadczeniu, iák wiele ludzi žyig bez żony w Czyftośći? 
. "8ámi Lutrzy, gdy w drodze dalekiey, y diugo (3 bez 20- 
"By, ślbo gdy tá choruie, wftrzymuią fię od żony, y. 
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w czyftości żyią, chyba że cudzofoftwo przez ten wizy 
ftek czas popełnidią; także y Panny ich nim za mąż 
poyda, w czyftośći fię zachowuią, 4 przećię przez ten 
wfzyftek czás nie mogą figę obeyść bez iedzenia y picia. 
|- Ná trzeći odpomiejý, że Paweł S. mowi o tych, kto- 
rzy fię nie obowigzáli ślubem czyftošči, a fz fkfonni do 
grzechu cielefnego, żeby raczey żenili fię, aniżeli by 
mieli grzech Gielelny z cudzą 'popełniać białągfową ; 
nie mowi zaś o tych, ktorzy: fię obowiązali ślubem 
czyftośći, bo Ci ślub taki wypełnić powinni, ktory z rá- 
dy Ewangeliczney dobrowolnie uczyniony wypełnić o- 
biecáli Pánu Bogu. Y co Paweł S. mowi, że małżeńftwo. 
ieft rzecz uczćiwa, to prawda, dle w tych, ktorzy żadney 
do małżenftwa przelzkody nie mäla, iakie /przefzkody 
fa folemny ślub 'czyftośći, blifkie pokrewienitwo, c. 
ktore przefzkody gdy zachodzą, maizeńftwo ná ten czás 
mie ieft uczćiwe. A lubo czálem Duchowny wykroczy 
przeciw {wey czyftośći zkąd y zgorfzenie uczyni, prze- 
«ię iednak bezžeňftwo y czyftość Duchownych dla tego 
nie ieft rzecz zła, dni zakazana, dle wykroczenie prze- 
ćiw czyftośći Duchownemu ie złe y zákazáne, y kary 
godne, iako lubo męka y- śmierć Chryftusá według Pá- 
wia S. ieft zgorfzeniem Zydom, á głupftwem Narodom z 
iednak ktory Luter ślbo Kalwin rzeknie, że męka y 
śmierć Chryftusá ieft rzecz zła, y nie powinna być przy- 
ięta od Chrzeščian. 

Ná czwarty odpowieff, że dawne Concilia zakazuią 
Xiężey Swieckim mieć zony, iakośmy pokazali. á pier- 
wízy Kánon to tylko rofkázuie, żeby Duchowny, gdy 
icfzcze przed Swieceniem był ożeniony, żony dla Swię- 
cenia nie opufzczał, co (ie tknie do pożywienia y odzie- 
nia, žeby iey to prowidował, nie żeby zás z. nią mic- 
fzkał, obcował, y icy zażywał; bo w tym żonę opuścić 
powinien. Drugi Kánon cytowany ieft od niektorych 
Bifkupow partykulśrnie zgromadzonych w Konftántyno- 
polu, pod zmyślonym tytułem Szoftego Synodu wydá- 
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ny: dle tež od Sergiufza Papieża nie left approbowany;. 
y owfzem fkafowany, láko: pilze Beda in Lib, de [ex ata- 
tibus in fuffiniano, | Aa 

- Ná piąty odpowieff, "ze Stefan Papież o famych Po- 
pach Rufkich to“ mowi, ktorym ożenionym przed Swię- 
ceniem godzi fięz żonami miefzkać „y ich zażywać, po: 
Święceniu zaś żadnemu Popowi Rufkiemu nie godzi fię 
żemić, gdy mu area. Zona umrze, álbo gdy przed: 
Swieceniem nie był ožeňiony. | 

Nå Kofly odpovie f. Auguftyn S. to tylko: mowi, že 
€zyftość y bezżeńftwo Duchownych, ieft im przykazáne: 
od Kościoła, ale dopiero po przyiętym Swięceniu, y po 
uczynionym ślubie czyfłości,przed ktorym Swiecenicm, 
y uczynieniem ślubu czyftości , 'bezżeńftwo y. czyftosc. 
nie podpada pod przykazanie, ale tylko pod radę E- 
wangeliczną; iako fię niżey pokaże, gdy pisać będziemy. 
o. Łakonnych ślubźch. 

Dla: obfzernieyfzey nauki mafż wiedzieć y to, że 
Żaden taki nie może być Bifkupem, albo Xiędzem, kto» 
ry przedtym miał dwie, álbo kilka żon, choć iednę po 
drugičy, álbo choć iednę, ale wdowę. Ták bowiem Pá- 
weł S. uczy 1. ad Timoth. 3. Potrzebd,.aby ten Bifkupem byt, 
"ktory miał iednę Żong. Y daley: Dydkoni niech będą ći, kto- 

rzy byli mežámi iedncy żony, Toż trzymalą, y tego- uczą 

z Pawłem S. Concilia, idko to. Neo- Cafarienfe. Can. 8. Ni- 
ceńfkie pierwfze; o czym Ambroży S. świadczy Ep.82, 
Papieże SS., iako to Sýricis Ep.1. ad Hymericum cap. 11. 
Leo I. Ep. 88. ad Epiftopos Africe cap. 1. y inni. 

Zarzuči? 1. Słowa PawłaŚ. mála fię rozumieć, że 
ten, ktory ma wiele żon rázem, álbo ktory ma iednę żo- 
nę, á oraz wiele nafožnic, nie. može bydz Bifkupem, tył- 
ko taki, ktory ma iednę żonę, 4 żadney. przy tym nało- 
żnicy. z eia 


Odpowief. "Nie tylko Bifkupowi, śle y: ludziom 
Swieckim Láykom, nie godzi fię mieć wiele żon, álbo 
iednę oraz z nałożnicami,, nie tylko temi czály,“ źle 7 

"AA przęd- 
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przedtym zd czalow Pawła. S. „bo u Rzymian Pogan by- 
Ťo práwem zákazáno, y u Zydow famych,. ofobliwie pry- 
wátnych, iuż był ten uftai zwyczay, mieć wiele Oraz 
żon, ślbo mieć iednę z wielą nałożnicami. Zá czym 
gdy Páweť.S. rofkdzuie, žeby. Bifkup nie byť, tylko mąż 
iedney: żony, coś więcey rofkazuie, nizli innym ludziom 
Swieokim y Ľáykom, ktorym że g nie godzi,. mieć 0-: 
raz wiele żon, godzi fię zás, im mieć. wiele žon,ále ie= 
dnę, po śmierci drugiey,. toć Paweł S. mowiąc. o Bifku- 
pach, uczy, żeby Bifkup nie był taki, ktory miaf wiele 
żony. iednę po drugiey, dle dlbo taki, ktory żadney Ż0- 
ny nie miał, albo iesli miał, to przynamniey icdnę, y 
to Pánne,. ktorą zoftáwízy Bifkupem, ieśliby wprzod nie 
zmarła ,. powinien opuścić ,. CO należy do matżenfkiego 
z fobą obcowania. Pomieniony bowiem text Pawia S. 
wiednymże fensie powinien fe. rozumieć, iako fię ro- 
zumie ten drugi text Pawła S. 1. Timoth. 5. Wdowa niech 
będźie táka obrdna, ktoraby. miálá naymnicy Jeśćaziesiąt dat, J. 
ktoraby- byld Zona iednego męża W tym drugim texcie rox 
zumiemy, že PáwełS. mowi © tákicy wdowie, ktora nie 
miáľá. wielu mężow, iednego po: drugim, bo rázem:nie 
može mieć albo wielu mężow, álbo iednego, y wielu 
cudzołożników ;: ták też w pierwfzym texčie iednymže 
fenfem mowi Paweł S., žeby Bifkupem nie był ták, 
ktory miał wiele żon, iednę po drugiey, śle albo taki 
tylko, ktory. żadney żony nie miał, dlbp ieśli miał, ta 
przynamniey iednę. - | 

Zarzuci/ 2. Podobno dla tego nie może byč-Bi- 
fkupem'ten, ktory miał wiele żon,: iednę. po- drugieys: 
dle tylko ten, ktory albo Żadney-nie miał, albo iešl£. 
miał, to tylko iedrie 3 częścią iż taki ieft wftrzemięzli- 
wfzy od pafsyi čieleťných, ániželi támten, częścią iż ta- 
ki znaczy y wyraża Duchowne małżenftwo iednego Chry- 
ftusá m iednym. Kościofem S., Panny z Panną;: czego 
wyrażić mie może támten, ktory miał wiele žon., choć. 
iednę po drugiey: Pierwfza rácya nie fúžy, bo: wfrze: 

3 miezlie - 
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miezliwfzy ieft ten, ktory lub miał wiele żon poiedyn- 
„kiem, ániželi taki, .ktory z mafožnicámi grzcízyť, yz 
cudzemi žonámi, 4 przęcię «Kanony takiego mie odpę- 
dzáig od Bifkupftwa álbo Kápľáňftwá , przeto áni pier- 
wízego .odpędzić powinny: Ani druga fuży racya, bo 
y mafżeńftwo ludzi Swieckich eprezentuie Duchowne 
malżeńftwo Chryftusá z Kościołem S., á przečie ludzie 
Swieccy:mogą mieć wiele żon, tedne po drugiey; więc 
Z racyi reprezentowania Duchownego małżeńftwa Chry- 
ftusá z Kościołem S. nie "możemy mowić, żeby tylko ten 
mogi bydz Bifcupem albo Xiędzem, sktory iednę tylko 
miał żonę, á nie ten, ktory -ich miał: wiele, 

Odpowiejf, że wielożeńftwo ieft znakiem długo 
trwdiącey niepowščiggliwošči čielefney: iśkim nie icft 
znakiem cudzofoftwo, álbo .obcowánie z nałożniedmi. 
Bo tego táki lub fprośnie żył, byle tego poprzeftał, do- 
brze może reprezentować Duchowne małżeńftwo Chry- 
ftusá z Kośćiofem, ktorego reprezentowść nie može mąż 
wielożonny, á nád to Páwef S. takich tylko 6drzuca od 
Kapłańftwa y Bilkupftwá, á nie:innych. Y lubo tákže 
maiżeńftwo ludzi Swieckich reprezentuie małżeńftwo Du- 
chowne Chryftusá Pani z Koščiofem S.., nie ták iednák 
dobrze y dofkonale, iśko reprezentuie Bifkup z Koščio- 
łem, iako Oblubienicg fwą zfączony , gdy álbo żadney 
żony nie miał, álbo ieśli miał, to Pannę; taki bowiem 
ieprezentuie Duchowne małżeńftwo iednego Chryftusá 
Z iednym Kościołem, Panny z Panną, Co nie fuży Láy- 
kom, mäigcým wiele -żon, lub iednę po drugicy, aby ták 
mieli reprezentować dofkonále 


Cidlá'y Krwi Póńfkiey Sókróment. 


K: trzymdią, že pod ofobámi chlebásy winá 


w tym Sakramencie niemáz prawdziwego Ciáfá y 


a Krwi Chryftufowey : śle tylko fm chleb y wino 
| ky | " , Z poftá- 


s 
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Z poftánowienia Chryftufowego, będąc znakiem y figurą 
famą Ciała y Krwi Chryftufowey : ták: iako obraz ma- 
ľowány Chryftufow, nie ieft- prawdziwym y reálnym 
Chryftufem', ale tylko ieft figurą y znakiem Chryfłusa 
w Niebie będącego: wyražáigcym. - Ten błąd náprzod. 
powfłał: od Szymona Czarnoksiężnika, ktory iuż: był u- 
padi y zaginął, dle go znowu wzbudził Berengarius, y 
rozśiał po Francyi, idko' pifze S. Tomafz, ktorego, naofta-. 
tek. błędu Kalwini fię; chwycili; ý ztąd nazwani: (4 Sacra- 
mentary ; KROWA | 

Eutrzy zás. trzymál3, że w tym Sákrámenčie pod 
ofobami chleba. y wina ieft prawdziwie y reálnie Ciáfo : 
y Krew CHryftusa: Pándy tak iednak że oraz y cata fub- 
ftáncya: chleba y winá zoftaie, & nie przemienia (ie w 
Cialo” y Krew: Chryftufową;: ztąd Ľutrzy nazwáni fą Im- 
panatores albo Panifie, to iett; Pafztetnicy , ktorzy z Ciała 
Ghryftufowego: y z chleba: pafztet robią, bo Ciało Chry- 
ftufowe w fubftáncyg: chleba kada, y nią obwiidią. Do 
tego pôd czas famego tylko używania tego Sakramentu . 
wyznaią tám być. Ciało: y Krew Chryftufową, Kátolikow 
zaś nauka, y przečiw Kálwinong 


Konkluzyć pierw(a. 


Pod ofobami chleba y wina w tym Så- 
kramenčie ieft prawdźiwie y realnie famą tze- 
czą Ciało y Krew Chryfłusa Pana, 4 nie figura 
tylko: fama, ani fam: znak Ciała y Krwi Chry- 
ftulowey. ! 


|  Probacyć piermfá. (U Jáná S. Cap. 6. czytámy: 
Chleb ten, ktory ia dam, Ciálo moie.iefi. Y dáley : Feshi nie: 
bedžieťie pożywóć Ciáťá Syná czfenická , y nie będziecie pili 
Krwie iego, nie bedžiečie mieli žyčia wiecznego. Y támže : 
Galo moje prawdziwie sef? pokarmem, y Krew noid prawdźi= “ 

' WIE 


4 
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wie tefl napoiem. W tym mieyfcu Pifma S. a to dawnie 
czytamy, że chleb ieft Giafem Chryftufowym,“y. wino 
teft Krwią Chryftulowa , abyśmy iiedli y pili; A w tym 
chlebie ieft prawdziwie Ciáľo Chryftufowe, do prawdzi- 
wego pokarmu nam dane, y Krew Chryftufowa do pra- 
wdžiwego nápoiu: więc w Sakramencie chleba y winá 


ieftCidlo y Krew Chryftufowa prawdziwie, do pokarmu. 


y nápoiu nam dane. ` 

Probacyá drugá. MU Matťheuľzá cap. 26. u Marka 
cap. 14. u Ľukálzá cap. 22. czytámy, że Chryftus nád 
chlebem mowif te fowa: To sef Čiáťo mosé : á nád wi- 
nem rzekł temi fowy: Ten iefż kielich Krwi moicy, ktory 
zá was fie wyleie. To co Chryfłus rzekł, prawda być mu- 
st, bo Chtyfłus iet prawdą: więc gdy Chryftus rzeki, że 
pod temi ofóbdmi chleba y wina ieft Giáfo y Krew mo- 


id; to ták ich; y prawda być muśi, indczey gdyby ták: 


prawdziwie nie było, iáko mowił Chryftus, byłby nie 
prawdziwy, y zwiodłby Apoftołow. Do tego gdyby 
chlcb y wino, nad ktoremi mowił Chryftus Pan, To teff 
Ciáľo môže, Tá iefl Krem moiá, nie ftało (ie prawdziwym. 

rzetelnym Ciáfem y Krwią Chryftufową, śle tylko :by- 
ży figurą y znakiem Ciała y Krwi Chryftufowey, idko 
Kálwini mowią; "to by Chryftus "nie prawdziwe fwoie 
Ciśfo dał, áni prawdziwą fwoię Krew lał na odkupienie 
ńarodu ludzkiego, bo Chryftus nád chlebem rzekł te 
fowá To ief Ciało moie, ktore zd mas dáig, Ten tefi kie- 
licb Nowego Teffimentu moiey Krmi, ktorą zá mas wyleję. 
Więc gdyby pod oľobámi chleba nie było prawdziwe- 
so, Ciała Chryftulowego, śni pod -ofobámi winá prawdzi- 
wey Krwi, ale tylko fam chleb, y famo wino, będące 
tylko znakiem y “pur Ciáfá y Krwie Chryftufowey, tó- 
by Chryftus dať chleb zá nas figuruigcy Ciało Chryftu- 
fowe, y „daťby>zá nas wino figuruigce Krew Chryftufo= 
wą, d'nie dałby prawdziwego Ciáfá {wego zá nas, ániby 


laf prawdziwey Krwi fwoiey, co ief iáwnie pízečiw Pi- * 
-fmu S, > Nad to Dámáfcen S. Lib, 4. Fidei caps 14. mowi? - 
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Nie ief? figurd chleb y mino, € sálá y Krwi Cbryfiufowey, ba 
«bryfitu nie rzekł, To tefł figura Ciálá mego, dle rzeki, To 
defl Ciáľo moie. Náoftátek gdy Chryftus rzekł do Apo- 
ftołow, Ciśld mego pożywayćie, Krew moię pijcie na tey 
oftátnicy wieczerzy, nie rzekł to pod przypowieśćcią y 
figurą, bo kiedykolwiek Chryftus mowić co do Apofto- 
łow pod figurą y przypowiešči3, natychmiaft go -prośili, 
áby im wytłumaczył tdką figurę y przypowieść, iako o 
tym czytamy u Matth, «cap. 15. gdy zaś Chryftus pomie- 
nione fowá mowił do Apoftofow ná oftátniey wieczerzy, 
tedy Apoftofowie nie pytśli Chryftusá , gdy prawdziwe 
fwoie Ciáľo ieść, y prawdziwą Krew pić pod ofobámi 
chlebá y wina kazał, czyli tylko Ciało y Krew Chryftu= 
fową figurowśną przez .chleb y wino, czego dochodzie- 
my z Rozdziału 26, Matth. . Więc pod:ofobami chleba 
y winá jeft prawdziwe Giálo, y prawdziwa Krew Chry- 
ftufowa, 4 nie famá tylko figura. 
Probacyd trzecia, Kościoł S. Katolicki Rzymfki od 
początku fwego mieprzeftánnie aż do tych czalow trzy: 
mał, y trzyma ten wiary S. Artykuf, że pod ofobami 
chlebá y wind ief prawdziwe Ciało y prawdziwa Krew 
Chryftufowź , Á nie famá figurá Cidfa y Krwi Chryftu- 
fowey, y oprocz Piľmá S. ná ktorym [ie funduie-Koščief 
S. ma o tym Trádycye Apoftolfkie. - Náprzod o A ndrze- 
iu S., ktory do /Egeasa Prezydenta, rofkazuiąccgo aby 
Bogom ofidry czynił, odpowiedział: Ja miiechmocnethu 
Bogu codźień ofiáruie, nie woły, dni kožťy, dle Báránká .niepo- 
kalanego ná Oltarzu, ktorego Ciáľá lubo lud wierny zażywa, Bá- 
rdnek iednák ofiáromány cáľy zoftáje. O tym pilze y świad- 
czy S. Piotr Damian Serm, 2. de S. Andrea, ktory żył przed 
lat 600., y Metaphraftes, ktory żył przed lat 859, Dru- 
gd Trádycyá ieft o S. Jákubie, ktory wyrážnie w fwoiey 
Liturgij mowi: że formy konfekrdcyi fiaie_ fig prawdźiwe Gid- 
łe y Krew Chryfiufórvá. Toż twierdzi y 3. Marek w fwo- 
iey także Liturgij. Trzecia „ieft Trádycyá S. Ignacego 
Męczennika, ktory żył za czáľow Apoftolfkich , y był 
m s NR: 58 : Uczniem > 
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Uczniem S. Jana Apoftoľá. Ten i» Ep. ad Rom. tak pifze':: 
Chlebá Bofkiego chcę, chleba Niebiefkiego Syná; ktory. ieft Ciós 
tem Chryfšusá Boga: Jeft y innych o tym wiele Trádycyii 
Toż trzymśią y Oycowie SS., iako to Auguftyn S. Libi 
2. contra adverfarium, Legi E Prophetarum Gap. 9.. Grzegorź: 
S. Homil. 23. in Evang. y wlzylcy inni. "Toż wyznáty. 
Concilia Generalne: Alexdndryifkie: ia Ep. ad Nefłorium; 
Ephefkie Pierwfze Cap. 14. Florentfkie zá Eugeniufza: 
IV. Tridentíkie Sefs. 7. Cap.4. temi fowy:: Náucza Swie=- 
te zgromadzenie y idwnie wyzndie m Nájšiviesfym Eucháry. 
(yi Sákrámenčie Páná nakcgo FBEZVSA: Chryfiusú, pramdži- 
wego Bôgá y Cztowiekd;, prasvdžimie, ifłotnie, y.rzeczą (ama u- 
#úioncgo y zofłdiącego pod: ofobámi chlebá y miná. Dotąd -fą. 
Howá Tridentfkiego-Concilium: Toż:trzyma zKátoliká: 
mi cały Kośćcioż Grecki od famych czálow Apoftolfkich,, 
1áko dowodzi 2-Grekow Belarminu: Lib. 3. de Euch. cap.21 
Probacyd cziváriá, z: S. Tomálzá. Báránek Pafchalny: 
Pánu Bogu ófiárowány, y od ludu. Izráelíkiego zážywá-- 
ny, był w Starym Telłamencie takim Sakramentem, kto» 
ry oraz był figurą y znakiem Ciáfá: y Krwi Chryftusá,. 
Báránká miftycznego,. náKrzyžu Pánu Bogu ofiśrowdne-- 
gó, dla otrzymánia zbawienia ludzkiego. Więc Sákrá: 
ment chleba y winá w Nowym Teftámencie nie ieft. fa-- 
mą tylko figurą y znakiem Ciáfá y Krwi Chryftuľowey, 
ale w nim znayduie fię prawdziwe y iftotne Ciało y Krew: 
Chryftusá, bo że Sákráment chleba. y winś Nowego Te- 
ftámentu ieft dofkonalfzy, nižli był: Sákrámenr Baranka 
Pafchalnego w Starym Teftámencie, ponieważ ten był. fa- 
mą figurą Ciała y Krwi Chryftufowey, ták nafz Sakra-- 
ment Ciáfá y Krwi Chryftufowey będąc dofkonalizym:: 
więcey ma w fobie, nizli być figurą, to ieft,. že ma. w: 
fobie prawdziwie y iftornie Ciało y. Krew Chryftufową. 


Aroumenta Kalwin[kie.. 
| Argument ierm(y. „Gdy Chryftus rzekł u Jánd 3, 
„ Gap. Gi, Jedli. nie, będziecie sed Ciáľá Syná człomieczego, €5.C. 
a nie: 
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mie bedžielie mieli żywota wiecznego. X ná innym mieyfcu: 
Cidło moie pramdžimie iefł pokarmem, „Ná te fowa Chry- 
ftusá (zemráč poczęli Kkaphśrnaitowie y Uczniowie Chry- 
ftufowi, mowiąc do Siebie, że rá mowá Chryftufowa by- 
{á trudna y twarda do zrozumienia; to fzemránie ich 
Ghryftus ufylzawizy rzekt, iákoby explikuiąc im mo- 
wę fwoię, Duch tefl, ktory ożywia, fiáťo zaś nic nie pomaga; 
iákoby rzekł, że duchownie, 'y przez wiarę matą poży- 
wać Ciała Chryftufowego, A nie famą rzeczą ieść Ciato 
Chryftufowe. Ták y Auguftyn S. explikuie, „pilząc fu- 
per Pfal. 98. temi Howy: Duchowne rozumicyčie „ com rzeki, 
nie že Ciáľo, ktore widzicie, będziecie tedli. Więc w Sakra- 
menčie chleba y wina niemafz prawdziwego Ciała -y 
Krwi Chryftufowey, śle tylko duchownie, myfticznie, y. 
w figurze, .álbo iakoby w znaku idkim, bo w tym Sákrá- 
menčie ták iet Cisto Chryftufowe, idko go požywác ro- 


fkazuie Chryftus,ś že duchownie y miftycznie pożywść, w 


go rofkazuie, toć też duchownie tylko, á nie {amg rze- 
cza znaduie fię w vým Sakramencie Cialo Chryftuľowe. 
Odpowie, Káphárnáitowie y Uczniowie Chryftu-. 

sá rozumieli, że im Chryftus rofkazať pożywść Ciała 
wego, ktore widzieli*w włafney y :przyrodzoney fwey 
poftaći, w iákiey był ná ziemi, y w iśkiey poftaci wi- 
domey ief,y teraz w Niebie z rozumieli tedy, że to Ciá- 
fo Chryftufowe w włafney y przyrodzoney poftaći bę- 
dące, tak mieli ieść, idk iedli mięfo baranie, albo inne, 
co že im fię.nie:zdało, żeby Ciáťo ludzkie w włalney y 
przytodzoney poftaći będące mieli jeść, dla tego na mo- 
wę Chryftusa (zemráli : Chryftus tedy poftrzeglzy zie 
ich ine, wyczeliko aś mo fwoię, .że w Sá- 
krámenčie chleba y winá ief prawdziwie, y iftotnie Giá- 
fo y Krew Chryftusá, dle nie w fwey be; y przyro- 
dzoney poftači, w iákiey fię narodził, w iákley umarł, y 
w idkiey zoltále w Niebie, ktora iego poftać byfa wido- 
ma na ziemi, y dotykać šiebie dopúľzezáigca: lecz w 
poftaći niewidomey , nierozdzielney,,niedotykdney, ná- 
KA.) :. kízraft 
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kíztatt w poftaci idkiego' duchá,- mocą famego Duchá S» 
będące, y pod: ofobámi chleba: y wind iákoby ducho- 
wnie; bo: cudownie, niewidomie , y nierozdzielnie, utá- 
ione, ktore: włafnośći (4! włafhośći duchá,: d: nie čiáľá 
przyrodzonego. To: tedy: Ciało y Krew pod ofobámi 
Chleba y wina: duchowaie; to ieft cudownie, niewido- 
mie; nierozdzielnie mocą Duchá S. zofłaiące, kazał Chry-- 
ftus: ieść y pić: także duchownie, to ieft,. mdiąc dobrą: 
wiarę y miłość: ku Ciáfu y Krwi. Chryftuľowcy, y że ten 
okarm: icft duchowny; bo dufzę tafka; Bofk4, nie: ciało” 
udzkie karmi. X to ieft, co Chryftus: mowi, że Ciało: 
iego w wfalney y przyrodzoney poiłaći będące, nie ieft 
do pokarmu, śle tylko ożywia dufzę Ciało iego`y Krew” 
duchownie,. to ieft niewidomie, nierozdzielnie, y fpofo= 
bem Ducha będące: pod: ofobdmi' chleba y. wina, y w ten: 
fpofob wzięte Ciáfo y Krew Chryftusź, ieft ludziomChrze;: 
ščiánfkim: do: pokarmu duchownego „to: ieft', do pokar> 
mu. dufzy ludzkiey, | | 

Tak y inne mieyfca Pifma S. y Oycow SS. expli-- 
kować y rozumieć potrzeba,. ktorekolwiek:Heretycy ná: 
Argumenta iwoie przyprowadzać będą, 

Argument drugi. Chryftus Pan: po konfekrowdnym: 
kielichu rzekł. do Apoftofow : Już z mami odtąd nie będę” 
pił żdkiego wina. Więc po konfekracyi kielicha ieft fa- 
me prawdziwe wino; dái nie prawdziwa Krew Ghryftulo- 
wá, ktora ieśliby była, toby ią Chryftus nie: nazwać wi: 
nem, ániby ták rzekł, Nie będę z mámi piť więcey: tákiego 
#iná, aleby rzekł, nie będę z wámi pił więccy Krwi: 
OCZ: A A 

Odpowie. Pod ofobą wina konfekrowanego w” 
Kielichu ieft prawdziwa Krew Chryftufowa, winem ie- 
dnak nazwana ieft od: Chryfťusá,. częścią że wino prze- 
mieniło fię mocą Bofkg-w* Krew Chryftufową,, częścią że 
ta Krew Chryftufowá: w kielichu po: konfekracyi zoftaie 
„prawdziwie y reálnie w poftači y ofobie wina, idko y 
Ciślo Chryftufowe. pod ofobá chleba Gai wdra 
7 ARE zoftá-- 
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zoftólące;: nazywa fię chlebem, že to Ciało z chleba fig 
fale, y że pod ofobą chleba utdione iek. ` 

Argument tizeci A poftof-1. Cor: 10. mowi: Oyca-- 
ie náši mhyscy' iedenże pokarm duchotmny jedli. A ze Oy- 
cowie Stśrego Teftámentu Ciálá Chryftufowego tylko du- 
chownie, y w figurze zażywśli;' więć y my tymże fpo- 
fobem,-bo'inśczey nie byłby iedenże pokarm nafz y o- 
nych. W sA A, | 

; ~ Odpomiek, že Apoftoł nie mowi, iż my, y Oycowie 
Starego: Teftamienitu" jedenże iedli pokarm, dle mowi, iż 
Oycowie Starego . Teftamentu wlzyfcy zarowno między 
foba iedenże iedli pokarm duchowny, y w figurze, bo 
co fie džiáľo w Starym Teftánienčie, to bylo figurą, kto- 
ra iuż teraz uftáľa, zkad nie može fię mowić, že y my 
w figurze tylko y duchownie Ciáfa: y Krwi Chryftufo- 
wey zażywać mamy, bo tego Pawef S. nie mowi na po- 
mienionym mieyfcu. NOE GRA 
| Argument czmárty. Sakrament chleba y wina gdy” 
poflánowiť Chryftus Pan, rzeki: To czyńcie ná moie przy- 
pomnicnie z á że przypomnienie nie ieft: rzeczy obecney,: 
śle rzeczy przelzłcy; Więc w Sakramencie: chleba y Wi- 
ná niemálz: obecnego: Chryftusź, śle tylko ieft znak y fi- 
gurd, przypominaiąca ngm Ciało Chryftuľowe, ktore by- 
do prawdziwie naziemi,y na Krzyżu zá: nas Bogu ofid- 
rowáne.. WODE Bo jej 
|. 'Odpowieff, że lubo w Sakramencie chleba y wina 
ieft prawdziwe Cialo y Krew Chryftufowá, że iednak nie 
ieft w włafney y przyrodzoney poftači y widomey, dle 
w pofłaći niewidomey, nierozdzielney pod ofobą cu- 
dza, to ieft ofobą chlebá y wind, tedy ieR przypomnie- 
niem Chryftusa w wfafney przyrodzońey y widomiey po- 
ftaci,.w ktorcy teraz: ieft w Niebie, y byť ná ziemi. Do 
tego bywa: przypomnienie nie tylko: rzeczy” przefziey, 
śle y obecney, kiedy. ta ieft niewidoma y utaiona, idko 
ief utálone Gidło y Krew Chryýftusá“pod ofobami chle- 
Bá y wina. SA. 
Kg? Argus 
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Argument piąty. Kiedy Pilmo S-mowi o Chryftu- 
Šie, že ieft opoką, látorosla winną, držwiámi, Sc. te fo- 
wa brać fię máig pod figurą y przypowicščia, nie żeby 
iftotnie, reślnie, y prawdziwie Chryftus był opoką , byf 
winną látorosla, álbo držwiámi. Więc y te ffowś, ktore” 
Chryftus rzeki, To ief Ciáťo moie, rozumieć powinniśmy 
pod figurą, y w przypowieśći,nie żeby w Sakramencie chlé- 
bá y wina było iftotnie, prawdziwie Ciśfo y Krew Chry- 
fiulowá. 

Odporvicf?. Te fowá Chryftusá, To ief. Ciało moje, 
nie mogą fię rozumieć pod figurą, y w przypowieści. 
tylko, ażeby pod ofobą chleba nie było prawdziwe Ciá- 
io Chryftulowe,bo do pomienionych How przydał Chry- 
ftus te fowá, Ktore, to ieft Ciało, będzie za was ná śmierć 
wydane: á że nie figurá tylko, śle fame prawdziwe Ciá“, 
lo zá nas ná śmierć wydane ieft. Więc gdy Ghryftus 
trzymaiąc chleb w ręku, rzekł te fowá, To tej? Cidto 
moie, nie može fię to rozumieć (enfem niewłalnym, ál- 
bo figurálnym, y pod podobieńftwem, śle fię ma rozu- 
mięć w fenšie wfalnym, y w famey rzeczy, że pod ofo- 
ba chleba ieft Ciało prawdziwe Chryftusá. Do tych zaś 
flow, Chryftus iet opoka, držwiámi, winną látorosla, że 
w Pifmie S. nic fię nie przydáie, coby fens włalny y li- 
terálny uczynić mogło , dla tego pomienione ffowś ro- 
zumieć y brać powinniśmy o Chryftugie pod figurą y 
przypowieśćią, ile máigc tego fundament z Pawła S. © - 
Chryftusie mowiącego: Pili zás z duchowney opokí. A 
nád to czemufz Kálwini tych fow o Chryftuśie, Ten ief 
Syn moy ukochány, nie rozumieią fenfem fgutálnym y nie- 
wialnym,ále biorą fenfem włafnym y literalnym, wierząc, 
że Chryftus nie ieft figurą tylko Syná Bofkiego, dle ief 
prawdziwym Synem Bofkim; á te fowá, To ref Ciáto mo- 
je, mdią rozumieć pod figura y przypowieśćią tylko? 

Argument Bofy. Tertullidn Lib. 4. contra Marcionem 
Cap. 40. mowi: To tefl Ciało moie, mowiąc figura Giáťá me- 
go. -Y Auguftyn S. Lib. 7. de peccatorum meritis za jú 
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Co. biorg, lubo nie ieft Gidło Cbryfiufówe., iefł jednak rzecz 
święta, bo ief Sakrament. Y tenże I raft. 28.in Joan. Czego 
gotuief zeby dlbo brzuch 2 mier, á jádľeš. sj a AA 
. Odpowieff, że Tertullián rozumie, iż: ofoby chleba 
y wina konfekrowane (3 figurą y znakami Ciafa y Krwie 
Chryftufowey, ktore fg realnie, y iftotnie pod temi ofo> 
bámi. Auguftyn S. zás w pierwfzym mieyfcu mowi 0 
chlebie proftym, y nie Konfekrowánym , ktory nie ieft 
Ciśło Chryftufowe, y daie fię. Kátechumenom, ludziom 
do wiáry S. przyftępuiącyn, á iefzcze nie ochrzezoným, 
Ktory chleb'profty Sakramentem pofpolitym, niewfałitym, 
y olobliwym,iednym z siedmiu od Chryftusa poftáno- 
wionych nazwał, ztąd, iż ieft znakiem złączenia fię ich 
przez wiarę z Kośćiołem.$., y znakiem Sakramentu Cidá- 
ła y KrwiChryftufowey. Na drugim micyfcu Auguftyn: 
S. mowi o pożywaniu duchownym Ciálá Chryftufowego, 
przez wiáre y pragnienie, ktore ma człowiek nabożhy ` 
do Ciała:Chryftulówego, aby go mogł pożywść; a nie: 
mowi Auguftyn S. o Sákrámentálnyým y reálnym pożywa- 
niu Ciała Chryftufowego,. pod ofobátni chleba prawdzi> 
wie będącego. | i 
Argument śiodmy z tych racyi. 1. Ciało prawdzi- 
we da [ie widzieć y dotykać; w hoftyi zaś konfekrowá- 
ney Ciáfá Chryftufowego, ani widziemy, áni fię go do- 
tykdć możemy; więc tám niemafz Ciała prawdziwego 
Chryftusá. 2, Gdyby w Hoftyi konfekrowdney było: 
prawdziwe Ciało Chryftufowe, to gdyby kto Hoftyą no- 
gámi deptał,;zębami kąfaf, ogńiem palif, na dwor wy- 
rzucił, &c. toby wízyftko uczynił y Ciafu Chryftuľowe- 
mu, w Hofyi konfekrowáney będącemu ;. Cofię gdy mo- 
wić. nie może, przeto tám niemafz Ciáfá Chryftulowego. 
3. Chryftus w prawdziwym (wym Ciele wfiąpił do Nie- 
bá, y tám teraz zoftáie. | A że iednoż Ciało nie može 
być oraz y w Niebie y ná ziemi, bo ieft ograniczone y 
fKończone, y ináczey muśiało by być Ciáfo Chryftufowe 
rozdzielone y rozmnożone, á nit iednoż, boby między 
Giatem. 
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Ciáfem Chryftusá, ktore teraz ieft w Niebie, ý miedzy 
Ciafem .Chryftusa, ieśliby było w Hoftyi ná Oftárzu , 
środkowałoby „wiele innych ciał, „dla ktorego środke- 
wania Ciáfo Chryfłufawe, w Niebie będące, „musiałoby 
być oddzielone.od Giáfá Chryftuľowego, w Hoftyi kon- 
fekrowaney będącego ná Oftárzu, y rozmnożone, á nie 
iednoż. Nád toiednoż Ciało nie może być y..znaydo- 
wác fię oraz.we dwoch lečiech, terdznieylzym, y przy- 
fzľym roku, dle wprzod muśi fkończyć rok terázniey- 
fzy, to dopiero zacznie być w roku przyížťym,.ták tež 
iednoż ,Ciáľo nie može być oraz ná dwoch mieyľcách, 
ale pierwlzego mieylcá iák .odftapi, y one opuśći, to do- 
piero ná drugie mieyfce-náftąpi. Wiec ponieważ Ciało 
Chryftusá prawdziwie ieft w Niebie, nie możemy mo- 
wic, że oraz ieft prawdziwie "ná ziemi w Hoftyi konfe- 
krowánoy. i 
Odpomie fí na piermfg rácyg, że Cialo prawdziwe- w 
poftači włafney y przyrodzoney będące, y naturalnym 
{pofobem zoftáigce, da fię widzieć y dotykać, śle nie tá- 
kie Ciáfo, ktore pod cudzą .ofobą zoftáie y nád przyro- 


dzonym fpofobem; iákozoftále Cialo y Krew Chryftu- - 


sá pod ofobámi chleba y winá, ktorego wiarą dochodzie- 
my, śnie ręką fię dotykimy, dni okiem widziemy, y 
przez tę widrę mámy wielką u Pana Boga záfluge. 
Odpowiejć na drugą rácya, že fame powierzchowne 
ofoby chleba y wina dáig (ię deptać, zębami kąsać, palić, 
na dwor wyrzucać,.Śc. bo (4 widome y fkazitelne: Cid- 
ło zás Chryftusá, pod oľobámi chlebá utálone, nic tego 
cierpieć nie môže, bo ieft uwielbione, niefkazitelne, y 
zoftdiące tám fpofobem nierozdzielnym y nadprzyrodzo- 
nym ; iáko lubo ciało ludzkie żyiące, niech kto depce, 
albo ná kawalce rąba, przečie iednak duľzá nic tego nie 
cierpi, bo ieft nierozdzielna yniefkazitelna: á iáko 
promienie fońca, po błocie fię y w błocie znayduiące, 
'zadney iednák ztąd: makuły y fkazy nie odnofzą, ták y 
Ciało Chryftusá, pod ofobdmi chleba zoftdiące, žadney 
nie 
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mie podlega fkazitelnośći, y żadney mákule , lub po- 
wierzchowne«ofoby :chlebá y «wind to ćierpią;, y odno- 
ió moZą. 

Odpowie ná trzecią vácyg. "Ciało Chryftusa w wła- 
fney y przyrodzoncy poftaći iéft w Niebie, 'oraz iednak 
ief y ná ziemi má Oftarzu, ále w cudzey poftáči y pod 
.ofoba čhlebá, lubo :záš iednoż Ciáfo 'w iedneyżć poftaći 
y paea fpofobem ie može być oraz ná dwoch 
micyfcich„ može iednak być oraz ná dwoch y wielu 
mieyfcśch w rożney pofłaći, y mocą Bofką : 14ko oraz 
Ciśło Chryftufowe ieft y w Niebie, y ná 'Oftarzu, ale 
w Niebie w poftači włalney y przyrodzoney, na Oftarzu 
záš w inney, y cudzey poftáči pod ofobą chlebá, y fpo- 
fobem nadprzyrodzonym, y "mocą Bofką; áni dla tego 
može fię mowić, že. Ciało Chryftusá ief rozmnożone ; 
álbo famo od šiebie oddzielone, iż tak wiele Ciał zda- 
dzą fię śrzodkowść między Niebem,gdzie ieftCiáfo Chry- 
ftusá w poftači 'przyrodzoney, y między Oftarzem, gdzie 
Ciało Chryftusi zołłśie w pofłaći chleba: bo zeby dla 
tego Ciało Chryftufowe było rozmnożone, álbo famo od 
šiebie oddzielone, trzeba, żeby Ciáľá śrzodkuiące doty- 
kały fię Ciáfa Chryftuľowego, w Hoftyi zoltálacego , bo 
tym tylko dotykaniem fię mogłyby oddzielać Ciało 
Chryftufowe w Holtýi "od Ciáťá Chryftuľowego w Nie- 
bie; že zaś CidłoChryfłufowe w Hoftyi nie da fię do- 
tykáč , bo tám ieft fpofobem nierozdzielnym, niewido- 
mym, nadprzyrodzonym, dla tego Ciáfo Chryftufowe w 
Niebie y w Hoftyt ieft iednoż, y nierozdzielne : dwa ie- 
dnák fpoloby byćia wego máigce, ieden náturálny, á 
drugi Sdkramentalny, y nadprzyrodzony. A lubo iednoż 
čiáľo y otaz być nie może w teráznieyfzym y przy” 
fzłym roku, śle tylko w iednym po drugim, bo te lata 
nie mogą być oraz, dle ieden rok po drugim naftępu- 
ie, iednák że dwoie y wiele mieyfc oraz lą y ttwál3 W 
iednymże czášie : tedy tež iednoż čiáťo oraz y tedne- 
goż czáľu być može ná dwoch y ná wielu mieyfcách 
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mocą Bokas ofobliwie, gdy to čiáľo ma: rożne [pofo By: 
bydia. (wego ná wielu. mieylcách;: iáko Ciáfo Chryftu- 
fowe w Niebie ieft fpofobem rozdzielnym,. widomym, y 
przyrodzonym, ná Oftarzu záš:ieft fpofobem: nierozdžiel- 
nym, niewidomym ,.y nadprzyrodzonym, y w rożnych: 
Hoftyśch,. czyli ra iednym, czyli. ná roznych Oftarzách,, 
iednoż ieft Ciáfo Chryftufowe, maiące rożne Sákrámen- 
talne. byčia wego fpoľoby, pochodzące z rożnego chle=- 
bá. przemienioncgo. w Ciało Chryfłufowe, mocą. rożnych; 
Konfekrácyi. fprawionego przemienienia,. 

Konkluzyć: drugá przem Ľutrom: 

Pod ofobamichleba y wina: famo tylko Gia» 
To. y Krew Chryftusź zoftáie , tak iż po konfes- 
krácyi: niemafz. nic: fubftancyi chleba y winá, á=- 
le ta wfzyftka: cále“ y zupełnie przemieniła (ie: 
w. fubftáncya Ciśła y Krwi.Chryfłufowey: ani: 
dopiero ná: ten czas pod ofobami chlebá. y wi- 
ná znayduie (ie Ciało y Krew Chryftuľowa, kie- 
dy człowiek ie. chleb, y pije. wino: áni dotąd: 
tylko pod: ofobami. chleba: y winą trwa Ciało y' 
Krew Chryftusa, poki czlowiek ie chleb, y Wie 
no: pije: lecz pod. olobámi. chleba y wina, iák: 
tylko konfekrowane y poświęcone zofłaną, na-- 
tychmiaft znayduie fię prawdziwie Ciało y Krew: 
Chryftusą záwíze, poki. trwają. te ofoby. chleba 
y Wina, -y przed: jedzeniem: chlebá:. y pićiem_»- 
wina, y pod. czás-iedzenia. y pičias y: po iedze= 
niu y plčiú, gdy co Hoftyi. konfekrowanych 

zoftanię, Pier. 
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| Piermffa część Koskluzyż probnie (tg. Rácya prermf5ú. S.Tb.4.par. 
Nie ieft rzecz niepodobna u Páná Boga, áby fubftán- 42.75. art.2 
cyá chleba przemieniła fię -w Cialo Chryfufowe, y fub- 
ftáncyá winś w Krew Chryftulową ; idko w Kanie Gali- 
leyfkiey wodá przemieniła fię w wino, á w Egypčie Moy- 
želz wody przemieniał w krew, y aliás, že ta przemiá- 
na chlebá w-Cidło Chryftufowe, y wina w Krew Ghry- 
Rufową prawdziwie fig ftała; fundament tego deft taki: 
bo gdy Chryftus Pan, 'trzymaiąć. w rękach chleb, rzekł 
ce fowá: To ief Cidło moje, álbo ná te Howá fubftan- 
cyá chleba przemieniła fiş w fubftancyą Ciała Chryftu- 
fowego, álbo nie? ieśli fię-przemienifa, toć pod-oloba- 
mi chlebá konfekrowśnego, niemalz iuż fubftancyi chle-. 
"bd, śle tylko fame Ciśło Chryfłufowe, iáka ieft Katoli- 
cka nauka; ieśli zás fubftdncyś chleba nie przemieniła 
fie w Ciáľo prawdziwe Chryfufowe, to nie może bydź 
prawda, co rzekł Chryftus nád chlébem: To sefi Ciáťo 
moie, gdyż nie ieft prawda, żeby prawdziwy według 
fwoiey fubftáncyi chleb był prawdziwym Ciáfem Chry- 
ftusá.- Więc aby (ie ziśćiły y fprawdzity fowá Chryftu- 
sá, należy trzymać ý wierzyć, že po koňfekrácyi chlebá, 
iúž wiecey niemśfz (ubftáncyi chlebá, -dle tá przemie- 
niła ię w Ciáľo Chryftufowe, utálone pod.ofobámi fa- 
memi chlebá. Y ták co rzekł Cbryfiw: Tosieft Ciáťo mo- 
je, nie ma fię rozumieć, Ten chleb sef? Ciało moje, śle fig 
ma rozumieć, To, co ief utdionego, y znayduigcego fig pod 
ofobámi chlebá, iefi Cialo może. 

Racyá drugi. Pod ofobámi chleba y wina'po kon--S.I5.3.pap. . | 
fekrácyi, znayduie fię prawdziwe Ciáfo.y: Krew. Chry- PEIS ArT 
ftusá, ktorego tám przed konfekrácyg nie było, iako fa- 

mi Lutrzy wyználg: nie może zás tám być oraz y pra- 
wdziwi fubftdncyś chlebáj y prawdziwe Ciśto Chryftu- 
fowe, bo gdy ktora rzęcz zaczyna fię tám, gdzie przed- 
tym nie byľá, tędy álbo dla tego, iż fię tám zrodziła, ál- 
bo že ż innego mieyfca ná tamto przenicšioná ieft, áibo 
nowo (ie ftała przez przemienienie z inney rzeczy. Ná 
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przykład, kiedy: gdzie: zacznie: (ie znaydówść wino, kto- 
rego tám przedtym: niebyło; tedy ślbo? dla- tego fię zá- 
czyna:znaydowaść,. że (€: tám: zrodziło;- ślbo dla tego, że 
tam: przenieślone ieft zkąd inąd ;: áibo fie tám. ftáťo przez: 
przemieńienie;.iżko:w:Kanie Galileyfkiey: wodá przemie- 
nifa'fię: w wino :: Ciało:Chryftufowe- pod ofobdami:chle-- 
bá. po: konfekrácyi: zaczyna być'prawdziwie,lecz*nie dla: 
tego,. że: fig:táim: zrodziło ,. bo- fię už“ Wiecey/ nie : rodzi,. . 
iák: fię raz zrodził, Chryftus: z Pánny Nayšwietízey przed! 
1707. lav;; áni: dla: tego,- že“ z Nieba: pod czás: konfekrá- - 
cyi- przenoši: fię: ná. ziemię. pod! ofoby; chlebá: bo Chry=- 
fius,ráz wftąpiwfzy: do N icbá,. nie zfiępuie' z niego; áni: 
go.opulzcza:. Więc Ciało Chryftuľowe- pod! ofóbimi: 
chlebá, muśi: być trzećim fpofobem; to ieff,. przez” przt-- 
- mienienie:fubftancyi: chleba w Cidło-Chtyftufowe. Ze: 
tedy: rzez: konttkrácya: chleb: fię: przemienia: w Ciało» 
Chryfiufowe : więo.pod':ofobami chlebá:po:konfekrácyi! 
nicmáíz“ więcey fubftańcyi chlebá, śle rylkofame: C uda 
Chryftufowe, 4: pod ofobdmi: wind. fama Krew: Chryftu-- 
fowá.. 
Tegoż uczg:Concilia Generálne, iż fubftáncyá chle-- 
ba przez: konfekrácys przemienia fie: wCiáľo Ghryftufo-- 
we; á fubftáncyá wina: w Krew. ićgo ;: iżko'to Concilium: 
áteráneníkie,, zá cxáľowInnocencyu(záTrzeči ego, Floe- 
rentkie, Tridentíkie.Sč/š/ 13. Cani 2: temi fôwy:: Ktoryby: 
rzeki, že mv Sdkrómenćie Ciátá y: Krwi Chryfiýfomey,. znayduię” 
Sie oraz: [ubfiáncyá chlebá y: wind: z Ciáťem: y. K rivia : Cbryfiu=" 
fówg;. niech będźie. úykletyi. ; i 

Tož trzymśią y. Oycowie SS... iákojto> Ambroży: 
Libua. de Sacram: cap: 4. Cyryl’ Jerozolimíki: Catecb. 4: y 
inni, mowiąc: Przęd. konfekrácyg:icft chleb, przez kon-- 

fekrdcyg: zaś: ftáie: fie: chleb Ciśłem:Chryftusa.. 
Argumenta Ľuterfkie.. 

Argument piern/ty:. Piímo:S: mowi! 1. Cor.rr. ľe: 

rázy zażymóć będziecie chlebá tego. Więc: w moni: 
iała: 
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Ciátá y Krwi Chryftuľowčy ief chleb y wino, únie fa- . 
mo Ciálo“y/Krew“ Chryftulowá. — | | 

Odpówief ,: że Sakrament Ciała Chryftufowego y 
Krwi Chryftufowey'nazywa fię chlebem, nie tym co ief, 
bo go niemślz;:źle tym co byf,idko w Pifmie czytamy, 
iż ślepi. widzą; gľuši ka, nie żeby byli ślepemi ná ten czas 
gdy: widzą, ślbo głuchemi gdy Aylzą, ále či co byli sle- 
pemi, teraz” widzą, y“ co byli głuchemi,' teraz fyfzą: 
tak też, co“ przedtym byłe chlebefn, teraz ieft Ciałem 
Ghryfufówym -y dla tego Ciało Chryftufowe nazywa 
fié chlebem, ktory: był, nie ktory ieft, y z ktorego ftáfo 
fiesCiáfo Chtyftusá, y: pod ktorego ofobámi ie Ciáfo 
Gilirvftul O E Tý S: 

dAsgument drugi. Gelafius Lib. de duabus Nature mo- 
wi: Sákráment Ciálá y Krmi Cbryfiufówcy ieft Bofki, dle ie- 
dňák niezprzefłaie: być fubfłańcyć chlebá y winą. Y Chry- 
zoftom S. Eb. ad Cafarium Monáchúm mowi: Po konfekracyź 
chleb inż fic nie nazywa chlebém, lubo tám zofidie náturá chlebá, 

"_ Odpówićfi.- Pićrwfzy text nie przyimuie fię, bo nie 
iet Geldżyufza:Papieżć,: dle Gale FE Cezdryifkiego, 
Authorś Greckiego, y Heretyká,-1áko dowodzi Melchior 
Canus Lib. 6:de loci Theologicis,» Drugi text zmyślony, bo 
fię'nie zńayduie w: Księgach: Chryzoftomá S. , iako świad- 
czy, Turtianus Lib. r. de Buchar. capi18% o. 
_ Draga część -drugicy' Konklúžyi probuie (ie. 

_ Probacyd piermlľá“ Nátychmiáft, iák Chryftus nad chle- 
bem*rzeki te fowá:: To sef? Ciáľo moie, y nad winem te 
Howá:: Tá iefi Krew moia,: zaraz” mocą. tych! fow: z 
chleba: ftało* fię:Ciafo,: á z-winá Krew, : a że: Chryftus 
wprzód mówił:pofnienione Howá nad -chlebem'y winem, 
nim! Apoftofowie SS: z rąk Chryftufowych wzięli :chleb y 
wino;-y nim: iedli'y' pilij. Więć przed iedźćniem y pi- 
ćiem; pod ofobami chleba y'wina końfektowanego, znaý- 
dowało: fię' Giało? y Krew: Chtyftusa w tymże czasie, w 
ktory: pomienione ffowa Chryftus' wymawiaf,.ináczey by 
gomienione: fowá Chryftusá nie prawdziły fię, y nie iśći- 

4; ły, gdy=" 
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fy, gdyby o iedęnże czds ninieyfzy pod ofobdmi chle- 


bá y wina nie było Ciáfá y Krwie Chryftufowey, o kto- 
Ty czas ninieyfzy mowił Chryftus przed iedzeniem y pi- 
ciem: To refi Cidło mote, Tá icf Krew moid, a.nie rzekł 
Chryftus, To-bedžie Ciślo.moie, iák icść ie bedžiečie, 
Tá będzie Krew moiá, idk ią pić będziecie. Jáko tedy 
pod oólobami chleba y winś, od Chryftusá na oftátniey 
wieczerzy konfekrowánemi, nie dopiero znaydowáfo (ie 
Cido sy Krew Chryftusá, kiedy chleb był w zebách A- 
poftolfkich, y wino w gardle, ale.przed icdzeniem y pi- 
čiem, przed ktorym mowił wprzod Chryftus te Howá: 
To sef? Ciało moie, Tá ief Krem moiń. Ktore flowá tegoż 
czáľu, ktorego [4 wymowione, „powinny fię prawdzić y 
iścić, y ktorych How Chryftuľowych mocą, á nie mocą 
zębow y gardła, ftało fię z chleba Ciśło Chryftufowe, a 
Z winą Krew iego; ták y teraz wprzod pod ofobami chle- 
bá y wind znayduie fię Ciślo y Krew Chryftusá, nim fig 
zacznie chleb ‘teść, y wino pić konfekrcwdnę; idko też 
wprzod Kápfan nád chlebem y winem wymawia te flo- 
wa: “To ief Ciáľo moie, Tá ief Krem moid. Wiec Sákrá, 
ment Ciała y Krwi Chryftufowey nie .záwiff ná famym 
iege używaniu, dłe.y przed używaniem, y przy užýwá- 
niu ieft w nim prawdżiwe Ciało y Krew Chryftusa. 
Probacyd druga, Sákráment Ciáľá y Krwi Chryftu- 
fowey ieft duchownym pokarmem dufzy Chrześćciańfkicy, 
iako tedy naturalny pokarm tež ma moc y cnotę pokar- 
mu, przed używaniem iego, y przy używaniu; dni tey 
mocy y cnoty nie nabywa z užywánia, á używanie po- 
karmu naturalnego tylko ná to potrzebne,+áby "ten po- 
karm nie z zebow ludzkich, śle z šiebie, y od fprawcy 
fwego málacy moc y cnotę, effekt y fkutek w człowie- 
ku uczynił; tak duchowny pokarm Ciśła y Krwi. Chry- 
flufowey, nie zużywśnia y zębow ludzkich ma iftnosť 
y moc iwoię, dle z fow konfekrácyi: y užýwánie Ciá- 
fá Chryftufowego, ná to tylko fluży, áby ten pokarm du- 
 chowny fprawił dufzy pożytek duchowny , to ieft fafke 
Boiką pośildiącą, | ği Pro- 
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Probacyć trzečiá. ` Concilium Tridentfkie Sef. 13, 
Gun. 3. ták dekrecie: Ktoży mowil, że po Jkończoncy kon- 
fkrdcyi.pod: ofobámi chlebá y wind. niemi$ Ciátá y K rwi Chry- 
fiufowey, śle tylko teft pod czas famego używania , á nie przed- 
tyms: dni potym, niech będzie myklgiy. Y w Rozdziále 4. To 
m Sakramencie Ciálú y Krwi Cbhryfłufowcy ief rzecz zacna, y 
ofobliwa, że inne Sákrámeniá ná ten cxás mála“ moc y-cnote po 
święcenia, kiedy ie kto przyimuie, y ich užyma: W Sákrámen- 
čie iednak Grálá y Krwi Cbryfiufówey znayduie (rę am [bramcá 
poświęcenia, przed pieyigliem y użymdniem tego Sákrámeniu. 
Peffcze bomiem Apofiołowie z rąk Póńjkich tego Sákrámeniu nie 
przyigli, á iuż jam Cbryflus prámdžimie twierdził być fwoie Ciá- 
do, ktore Apofiólom do używania podawał: y zán/še ták wierzył 
Kościoć S: 


Argumenta Luterfkie. 
Argument pierwfy.  Mattheuiz S. Cap. 26, pifze: 


Uži! Pan JEZYVS chleb, blogofławił go, y. łamał, y dat V- 
czniom [woim; mówiąć: Bierzcie, y iedačie, to icfł Cidło moie: 
gdzie pokazuie fię, że Apoftółowie wprzod wzięli od: 
Chryftusa chleb, y iedli, á dopiero, przy: iedzeniu ten 
chleb ftať fię Ciáfem Chryftufowym,iako Chryftus wprzod 
te fowa rzeki: Bieržčie, y iedzcie :. á dopiero potym rzekł: 
To zefł Cidło moie: ria 
Odpowiejf, że lubo w mowie Chryftufowey. pierwfze 
fg tf flowá, Bierzcie, y iedzčie, á poślednieyfze (4, To ief 
Ciáťo możć, pržečie iednak cała tá Chryfłusa mowa, Bierž- 
cie, y iedzćzć s to 16/8 Ciáľo moie, pierwłza ieft, y wprżod: 
to wizyftko Chryftus wymowił, á dopiero po fkończo- | 
ney tey Ghryftusi mowie, Apoftofowić z rąk Chtyftufoż - 
wych wzięli chleb, y iedli, nád ktorym że Chryftus: 
wprzod wymowif te wfzyftkie fowá,. Bieržčie, y icdačie, 
to iefż Ciało moie, a. wymowił, nim Apoftolowie teh chleb 
wzięli, y iedli, toc też wprzod przed iedzeniem Apoftol- 
fkim, chleb fa? fię Ciałem Chryftufowym, mocą fow 
Chryftufowych, a:nie mocą iedzenia, y zębow Apoftol- 
fkich.. i Argu- 


SĘ 
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Argument drugi. | Iftota Sákrámentu  Ciáľá y Krwi 


Chryftufowcy, ná tym.záwiffa, co:icft,z poftanowienia 
Chryftusá, iedzenie záš .y używanie, ieft z poftánowie- 
nia Chryftusa. “Wiec. ná nim ,záwiff ten-Sdkriment. 

Odporviej“. Ytorá Sákrámentu, Ciáfá y. Krwi Chry- 
ftufowey ná tym závwiffa, co ief z poftanowienia Chry- 
ftusá, a ma fig do Sakramentu, iáko. część, idka iftotę po- 
Ranawiaiąca , bynamniey záš, cieśli ¿fig „do .iftoty "Sákrá- 
mentu ma tylko iáko táka kondycyś, potrzebna do fpró- 
wowánia fkutku Sákrámentálnegó, idko .záš używanie 
pokarmu cielefnego nie „należy iako ;część, „láka pofła- 
nawiaiąca iRotę -pokarmu „ćielcfnego ; śle. tylko do nie- 
go należy iáko kondycyd potrzebna do uczynienia fku- 
tku, to ieft .do uczynienia pośiłku ew człowieku; ták u- 
żywanie Sakramentu Ciáfá Chryftufowego, ktory .ieft po. 
karmem duchownym, nie należy .do.tego Sákrámentu,iá- 
ko iftotna część iftote iego poftanawiśiąca, śle tylko z 
Sia Buea nałeży iako Kondycyá potrze- 

na do- uczynienia fkutku .duchownego, to icht (práwie- 
nia fafki Bofkiey , dufzę posilaiąccy, ktorą człowiek o- 
trzymuie przez godne.przyięcie y używanie tego Sśkrą- 
mentu. ` dy i 

Argument trzeći, Inne Sakramenta, iáko to Chrzeft, 
Bierzmowanie, 8x6. -záwifly ná „przyjęciu -y używaniu 
ich tak dalece, že Chrzeft:%c.iieft Sákrámentem ná. ten 
tylko czás, gdy go kto przyimuie, y używa, á przed u- 
zywdniem nie ieft Sakramentem. Więc y Sakrament 
Ciáľá y Krwi Chryftufowey tylko ieft Sakramentem ná 
ten Czas, gdy go kto przyimuie, y używa. 

Odpowieff, — Chrzeft, y inne Sákrámentá, poftáno- 
wione fą od Chryftusá tylko dla tego; áby w ludziśch 
WODY dafkę Bofką ufprawiedliwidiącą, ktorey že 
prawić nie mogą tylko przez przyięcie y užywánie ich, 
dla tego w używaniu zdwifły: Sakrament zás Cidła y 
Krwie Chryftulowey nie tylko ieft poftánowiony ná fpra- 
wowánie fafki Bofkicy ufprawiedliwiśiącey, śle też žeby 

i w tym" 


s 
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‘w tym Sákrámenčie -znaydowało fię Ciało y Krew Chry- 
ftusá , czego inne nie mäig Sákrámentá, a. że Ciáfo y 
'Krew Chryftusá w tým Sakrdmencie może być, y famą 
icft rzeczą przed używaniem, dla tego ten Sakrdment 
lubo idko fpráwuigcy łafkę Bofką uiprawiedliwidiącą 
człowieka ieft Sakramentem, gdy ieft w używaniu y 
przyięćiu, przećię iednák tenże Sakrament, iako máigcy 
"w fobie Ciafo y Krew Chryftusá, y oboie reprezentu- 
igcy left Sakramentem, y przed używaniem, y po używa- 
miu. | 

„Argument czmáriy, Każdy Sakrament poftánowio- 
my ict ná (práwienie w człowieku fafki Bofkiey, ale tey 
fprawić nie:może, tylko przez używanie y przyięcie le 
‘go, ták, że przed przyięciem ani ipráwuie łafki Bofkicy, 
ani ieftSakramentem. Więc y Sakrament Ciafa Chry- 
ftufowego ieft poftanówiony, aby w człowieku fprawił: 
łafkę Bofką, ktorey fprawić nie może, tylko przez uży- 
«wanie, y przylečie iego, 

Qdpowiefś, iż Sakrament Ciała y Krwi Chryftufo- 
wey nie tylko ma znaczyć y fprawowść łafkę Boiką, ale 
tež ma znaczyć Ciáfo y Krew Chryftusá, pod ofobami 
chleba y winá utdione „- lubo tedy używanie tego Sá- 
krámentu ieft kondycyá potrzebna do znaczenia y fprá- 
wienia Ťafki Bofkicy w człowieku, nie ieft iednák po- 
trzebná kondycyś, aby w tym Sakramencie zofławało y 
przezeń reprezentowało fię Ciafo Chryftufowe; y tym 
fpofobem rozumiany Sakrament Ciálá Chryftufowego, że 
ieft rzecz trwdiąca, d nieprzemijdiąca, nie należy, żeby 
w człowieku fprawił łafkę Bofką, ále dość, iż może Íprá- 
wić ná ten czas, gdy będzie przyiety. a teraz, że ma 
w fobie utálone Ciáfo y Krew Ghryftusá, dofyć ná tym 


ich. 
Ciatá 
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Czáťá: Córystufowęgo Kommuniá 
Lávkam naležacá.. 


Utrzy y. inni: Heretycy. trzymdiią; że ie: nie go» 
„dzi Kommunij Swictey. przyimować Ciała y 
Krwi. Chryftufowey; „tylko pod dwiema olobá>- 
m o mi konfekrowánemi: chleba y. winá:. Katolicka: 
„ zaś ieft. | 
Konkluzyá przeliw: Lutrom y Kalwinom. 
Godži. fię Laykom Kommunią Swięta: 
oo pod.iedną tylko: ofobą. chleba. kon+- 
ekrowanego:. É | 
Rátyá piermfšá Niemafz bowiem w Ewangelij Se 
tego przykazania, ktorymby. Chryftus przykazał Kom 
munią S.Laykom przyimować pod dwiema ofobámi clile- 
Dá y wind, á zakazał icy przyjmować pod iedną olobą;. 
ktorego przykazania: Heretycy: z Pifma S. pokazść ngm 
nie mogą ; nie mogą pokazać przykazania Chryftufowe-- 
g0 z tego textu Pifma S. Matth: 26. Pýčie z tego wftyscy; DO: 
to ná oftátnicy wieczerzy nie mowił: Chryftus do Láy- 
Kow, ále tylko: do famych-Apoftofow Xiężey, ktorzy že“ 
w Mízy S. ofláruig: P. BOGU Ciało y Krew Chryftusa“ 
pod dwiemá ofobámi chlebá-y wina; pod: dwiema tež 
oľobámi w Mízy S: przyimować powinni Ciáto y Krew: 
Ghryftufowa: Ani Heretycy przykazanie Chryfitulowe œ * 
tym pokazać mogą z drugiego textu Joan. 6. Jeśli: iešé“ 
Ciald Syná Człowieka, y pić Krwi tego nie bedžiečie, mie dos 
fapičie życia: wiecznego : bo pod. icdng: ofobą. chleba: že 
Ciało y Krew Chtyftusá zoftáte,. tedy kommunikuiąc - 
pod iedng: ofobą; ie Ciało Chryftufowe, y pije Krew ic-- > 
go: Więc godzi fię Kommunią:$. przyiąć pod iedną o+- 
iobą chleba konfekrowánego, ponieważ ták kommuniko-- 
wáé nie ick przećiw przykazaniu Ghryftusá, š, 
M acya“ 


z 
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Racyd drupá. "Sam ChryftusPan y Howem, y u- 
tzynkiem pokazał y nauczył, že s fię, y zadofyć ieft 
przyjmować Ciało y.Krew Chryftufową spod iedną ,ofo- 
bg chleba. (Nauczył tego fowem Joan. 6. Kto będzie po- 
:Zymat z tego.chlebd, będzie żył ná mieki. Ń tamże:: „Chleb, 
‘ktory ia wam dam, Ciáľo moie iefł ná żywot šviátá. Uczyn- 
kiem fwoim tegoż nauczył y pokazał , idko Czytamy u 
Łukalza S. Cap..244 że Uczniow fwoich do.Emáus idą- 
cych kommunikował :Chryftus Ciałem fwoim y Krwią 
ża iedną tylko ofobą chleba, ktory chleb był zápewne 
tonfekrowśny., y w ktorym było prawdziwe Chryftusá 
Ciaio, bo mowi Pifmo S. že w ťamániu chlebá užnáli.Chry- 
„fiusá, przez łamanie zás chleba rozumie fię Sakrament Giá- 
fá Chryftufowego pod ofobą chlebá, według Pawła S.r. 
Cor. to. Chleb, ktory tamiemy, á czyli nie ief uczefłnićiwo 
Ciálá Pdńjkiego ? y według Oycow SS., iáko to Htero- : 
nymi is Epitapbio Paula ad Eufochium, Auguftyná Lib. 34 
de Confenju Evang. Cap. 25. y innych. Więc Sc. 

Racyá trzecia. Ták ped iedną ofobą chleba, idke 
pod dwi:má, chleba y winákonfekrowánemi, cały Chry- 
ftus ze Krwią y Ciśłem zoftáie, y iedenże nie mnieylzy 
śni więkizy pożytek duchowny w ludziśch czyni,to iefł 
tafkę Bofką pośildiącą dufzę, y žywot wieczny. : iśko 
dochodžiemy z mieyfc Pilmś S. wipomnionego, w dru- 
gicy rácyi wyżey położoncy. Więc pod iedną .ofoba 
chleba kommunikowác y godzi fię, y duchownie iedna- 
kowo pożyteczna iefł, iáko y pod. dwiemá .ofobámi. 

Racyá czwariń, Chryftus Pan poftdnowiwizy Sd- 
kráment Ciáfá y Krwi fwoiey nie dęterminował, „żeby 
pod dwiemá ofobami tylko, álbo pod iedną ofobą tyl- 

o przyimowáli Láycy Kommunią Świętą, śle ná iednym 
micyfcu Joan. 6. zda fię mowić o Kommuwnij S. pod 
dwiema ofobámi temi Howy: Jeśli nie bedžiečie ieść Cind- 
ta Sy ná Człowieka, y pić Krwi iego, wie bedžiečie mieć. żywo 
#2 wiecznego. Ná drugim mieyfcu támže mowi o Kom- 
munij S. pod iedną ofobą ;' Kto będźje iad? ten chleb, bg- 
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dźie żył ná wieki. _ Więc: ponieważ: Chryftus: nie: deter- 
minował, asy przyimowač Kommunig S. pod dwiemá o-- 
fóbámi, śle bez. determinácyi raz: rzekł. 0. Kommunij pod: 
dwiemá ofobami, drugi: raz o: Kommunij pod iedną os- 
foba: godzi fie tedy przyimowác Sákráment. Ciálá. y Krwi: 
Chryftuľowey: pod iedną ofobą chleba:. 
| Potwierdza. fie tá: racyá. . Godzi. (ie: to: czynić, co fie: 
čžyni wedfug: poftźnowienia: Kosčiofá. Chryftufowego 3: á 
že Košcioť. S; pofłdnawił,. áby. Láycy Kommunią S. przyi- 
mowśli: poď. icdng ofobą chleba „. máigc: teni fundáment ,, 
že. Chryftus nier determinował. w tey: materyi,. iako' fię: 
wyżcy pokazało, determinácy4 tedy, tey'materyi zoftawił: 
przy Kościele $.;, ktory uznawfzy, że za czálem znaczne: 
nienależyrośći pochodziły, z: używania Krwi Pańfkiey: pod. 
ofóbą wind, częścią: że: ftarzy kommunikuiący, y ręce 
drżące mdiący,. y dzieci rozlewáli: Krew Chryftulowg s, 
ktora fię potym: deptała: częścią. że wiele: ludzi! máig 
fzpetne y zárážliwe uftá, po ktorych z iednegoż kielicha,, 
obrzydliwość, y niebespieczeńftwo na zdrowiu: máią; in-- 
ni pić y kommunikowść + częscią że wielu: ieft rákich,. 
ktorzy wina pić, y zdpachu ieg% ćierpieć nie mogą :: 
częśćią że w wielu: nacyśch. wino fie:nie. znaydnie'; dla: 
cych tedy przyczyn determinował Koščioť $.,. aby Láy- 
cy Kommunią Świętą przyimowáli pod iedną ofobą,chle=- 
bá, y zákazať im zażywać kielicha. kontekrowanego:. 
Więc godzi fię przyjmować Sakrament. Ciała y Krwi 
Chryftufowey pod iedng ofobą chlebá.. 

Racyá: pratá. Sámi Apoftołowie SS. náwroconychľ 
do wiáry S. kommunikowáli Ciálem y Krwią Chryftufo-- 
wą pod iedną ofobg,chlebá,, idko. czyrámy AG. 2. Trwóle 


s nauce Apoftolíkity, y w uczefinićiwie tamónia chlebá, y w mo” . 


dlitwdch, gdzie nie mowi fię. o chlebie proftym, śle o chle- 
bie konfekrowánym, pod ktorego ofobg znaydowało fię, 
Ciśło Chryftufowe, bo: pod czas: modlitw y- nauki Apo- 
ftolfkiey nie mogli zażywść,. tylko.chleba. konfekrowá- 
nego, y Ciśłź Chryftulowego, á nie chleba proktcgo g in- 
nego iedzenia. Więc godźi fię Wc. *Racydi 
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Racyd fofiá.. Lubo: na: początku Kościofa Chry- 
fiufówego: w niektorych: Koščiofách: byť zwyczay, Kom- 
munią 8. przyimować pod. dwiema: ofobami,. był iednak 
y; ten: zwyczay w innych Kościołach, przýimowác. Ciało 
Chryftulowe pod iedna,oloba: chlebás: 1áko świadczy Ter- 
tullian. Lib. 2. ad. Vxòrem; cap. 5. Clemens Alexandr., Lib. 1. 
Siromatums: S. AuguftynSerm. 222. y inni Oycowie SS.. 

Racyć šiodmá“ y: oflátnia.. Sami Heretycy,. iáko to: 
Brentims;, Philippus Melatcbtón, y inni, wòfwoich ordynácy- 
ách pozwalála: Kommunią S: przyjmować pod iedną 0- 
foba: chleba;. tym ,: ktorzy, nie mogą pić wina, y odoru: 
iego: znośić,. czego nie mogliby: pozwalść, gdyby fię nie: 
godziło Kommunij S: przyimowść:pod iedną ofobg, chle- 
bá, y gdyby: to było przećiw prawu: Bofkiemu, prawu: 
C©bryftufowemu ,: w ktorym dyfpenfować: nie mogliby. 
Więc godzi fię kommunikowáč pod icdną ofobą chleba, 
iśko; fami: wyzndią: Hetetycy.: 


Argumenti Heretykow: 

Argument pierwfy. Joan. 6. czytámy, że Chryftus: 
rofkazať. temi: Hfowy: Fesili nie bedžiečie. ieść Ciała Syná“ 
ozłowieczego; y pić Krwi iego, nie bedísečie mieli: życia sviece: 
| cznego;. Więc: nietylko: ieść: Ciało: Chryftufowe , śle y 

pić Krew Chryftusá: poď ofobą: wina: powinniśmy: Y u: 
Mateufza:S. cap. 26: rofkazał Chryftus:: Pýčie z tego mfy- 
(ty.  Zdczym Nuguftyn S. in Ľewit gu: 57. tożżmowi :: Do: 
picia Krwi: Chryfiufoney: wftyfzkich: napomindią; ktorzy chcą mieć“ 
życie mieczne. X. S. Cyprian:o pfzyimowaniu Ciáfá y Krwi 
Chryftufowey: pod: dwiemś: ofobami: chleba y: wina, mo- 
wi temi fowy:: Niektorzy: álbo: z profłoty',. álbo z niewiddo=- 
mośći. m kielichu konfekruiącj y: ludowi go: daiąc;. nie. to' czynią, 
co. Chryfius poftánomiť, y; náuczyť.. 

Odpomiefs: ná: pitrwRy: text, že w nim: Chryftus nie 
nie wfpomniał, śni wyraził dwie ofoby: chleba y winá,, 
ale tylko wyraził, zeby ieść Cidlo iego, y pić. Krew ic- 
go, co dobrze wypełnić fię może, biorąc famę ofobę chle-- 
3% % 3, bá kon 


a 


94 Communis. 


ba "konfékrowánego, poď ktorg -zoftáie cały Chryftus, y 
z Ciáfem, y ze Krwią, bo Ciáťo żywe w Chryftušie nie 
może być bez Krwi. Do tego na pomienionym miey= 
fcuHeretycy nie nogą [ie doftátecznie fundowáč-w-opis 
nij fwoiey, ponieważ inne micylca [3 Piímá S. -u tegož 
Jana S. w Rozdziśłe fzoftym temi fowy: Kto będźie iadt 
z żego chlebá, bedžie žyl ná mieki. Y timże : K;o-ie ten-chleb, 
będzie miał żywot więczny; gdzie Chryftus mowiąc o S. 
Kommunij "pod iedną oloba chleba, dať znić, że godzi | 
fię Kommunig S. przyiąć, lub pod dwiema olobámi, lub 
pod iedną chlebá, sy w tey máterýt mie determinowaś 
Chryftus, dle te determinácya zoftawił Kościołowi S., 
táko czás będzie potrzebował y wyciągał. Drugi text 
Pilmá S. rozumieć fię powinien, že Chryftus rofkazał pić 
nie wfzyftkim kielich Krwi fwoiey, dle:tylko Xiežey, bo 
pomienione fowa .rzckť Chryftús do Apoftolew, ktorzy 
byli Xiężą. Co záš Auguftyn 8. y Cyprian S. mowią o 
Kommunij S. pod dwiemá.ofobámi chleba y wina, to nie 
dziw, bo w Koščiele S. Gypryáná, y w Koščiofách Afry- 
ki, gdžie Auguftyn S. był Bifkupem, byť zwyczay, Ciało 
y Krew Pańfką przyimowść pod dwiemś ofobami chlebá 
y wina, ktory zwyczay teraz zniešiony icf, dla przy” 
Czyn pomiebionych w racyách, y ráczey inny 'zwyczay, 
ktory ná ten czás był w innych Košciofách , przyimo= 
wać Cisło y Krew Pańfką pod iedną ofobą chlebá, przy- 

ięty iefł teraz od wfzyftkich Kośćiołow Katolickich. 
| Argument drugi.  Chryftus Pan -pozwolił Taykom 
używać kielicha konfekrowánego, ktorego Chryftusá po- 
zwolenia, gdyby nie było, pewnieby tež nie było zwy- 
czálu w Kościele S. Cypryáná, y w Kosćiołśch Afryki, 
przyjmować Ciálá y Krwie Chryftufowey pod dwicmá 
olobámi chleba y winą. Co zść Chryftus pozwolif, tø 
nie powinien Kośćieł zakazać. Więc Kc. ; 
Gdpomieff, že Chryftus Pan iżko pozwolił używać 
„kielicha, ták też pozwolił używść pod ićdną tylko ofo- 
ba Ciała Chryftusá, y w tym niemalz Chryfítusá determi- 
? nacy tiy 


= 
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macyi , śle tę-determinacyą- zofłiwił. przy Kościele S., 

ktory za dozwoleniem Chryftusá poftanowił dla Lávkow 
Kommunią S. pod iedng ofobą, 4 tak. gdy Koščioť S. zá- 
kazał Kommunij pod dwiemá ofobámi dla nowych przy- 
czyn,. zakazał według.woli Ghryftusá. 

Argument. trzeći. _ Więkfzey łafki Bofkiey: doftepu- 
ie ten , ktory przyimuie Giáfo y- Krew: Chryftusá pod 
dwiemá ofobami chleba y wina, dniżeli ten„ktory Kom- 
muniąS. przyimuie pod iedną tylko ofobą chleba, bo 
człowiek: kommunikuiący doftępuie tey łafki Bofkiey, 
ktorą. znaczy, Sakrament: Ciáfá W. Krwi Ghryftufowey, 
gdyż Sákrámentá: Nowego: Tefłamentu te łafkę Bofką w 
ludziach fprawuią,. ktorą: znaczą y- wyrażdią. , 4 że ofobá 
chleba konfekrowancgo znaczy {afke Bofką, karmiącą y 
pośilaiącą dufzę,.ofoba záš.winá końiekrowanego znaczy 
tafkę Bofką, napawdiącą duíze, y gorącóść pożądliwośći: 
złey galzącą.. Więcztedy, kto przyimuie Sakrament Cid- 
fá-y. Krwi Chryfłufowey. pod. dwiemá ofobámi chiebś y 
wina, wiekízey: fafki Bofkiey doftepuie, bo doftepuie ie- 
dney. fafki. duchownie,.karmiacey: dufze ,.á. drugiey ná- 
Kfztałt napoiu. duchownie, napawaiącego dufzę : ten zás, 
Ktory. przyimuie: Sakrament. Ciała Chryftufowego pod 
iedną tylko ofobą chlebá, iedney. tylko doftępuie łafki 
Bofkiey, karmiącey dufzę, y ná kfżtałt fuchego pokar- 
mu. ong posilálacey:. NAS Er o 

Gdpomieß , -że pod jedna ofoba. chlebá. nie tylko 
fano Giáfo. Chryfłusź fe. znayduic, ale też y: Krew, bo tá 
z žywym Ciáfem złączona icf, tedy: przyimuiący Kom- 
munia S. pod iedną ofobą chlebá, doftepuie. dwoiákiey 
faíki Bofkiey, y karmiacey,: fprawioney od Giáfá Chry-. 
ftulowego, y nápawáigčey, á. pragrňienie złey: pożądliwo- 
ści galzgcey, fprdiwioney od. Krwi. Chryftutowey , y ták 
mie -więkizcy. fafki Bofkicy. doftępuie ten, ktory- pod 
dwiema ofobámi chleba y wind Kommunią.S, przyimu- 
ic, nad tego, ktory pod iedną tylko olobą chicbá kom- 
munikuic:. Lubo zaś pod icdną ofobą, chleba znayduie 
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fię y Cido Chryftusá, y «oraz Krew iego, z tg iednikro- 
żnicą, że pod ofobami chleba ták fię znayduie Ciało 
Chryftusa, że fię wyraża y- znaczy przez te fowá: To 
teft Ciało moie, ktorémi chleb ieft konfekrowány, przez 
ktore fowa Krew Chryftusá nie wyraža (ie, áni znaczy; 
lubo tám pod 'ofobami:chleba, rowno :z Ciśłem Chry- 
ftulowym fię znayduie, iśko będąc ;ziednoczona y złą- 
czona z Ciałem żywym Chryftusa. . | 

Rzeknieff. Papież Klemens VI. Królowi Francu- 
fkiemu pozwolił, (iako :o 'tym Czytamy w Bulli do nie- 
go poffaney) áby Kommunią S. przyjmował pod-dwie- 
má olobámi „chleba y wina, gdzie rzekł, iż to pozwolił 
dla otrzymania więkfzey łafki Bofkicy: Wiec przyimu- 
iący Nayświętizy SAKRAMENT pod dwiema olobami, 
więkfzey doftepuie łafki Bofkiey. 

‘Odpowie. "Nayšwietlzy SAKRAMENT tak pod 
iedną efobą, iáko pod dwiema przyiety, co :z śiebiedeft, 
y z O y z fwey fpriwy iednakową ‘y zaro- 
wną w człowieku fprawuie łafkę Bofką, gdy zás kto z 
więkfzą dilpozycya, y z wiekízym nabos (din nj 
muie Nayświętlży SAKRAMENT, ten względem więk- 
{zey difpozycyi y goretízego mabóżeńftwa, sotrzymuie 
wiekíza łafkę (Bofką: y tak gdy Klemens VI. Papież 
rzekł do Krolá Francufkiego , iż mu pozwolił przyimo- 
wać Kommunią S. pod dwiema :ofobami, dla dofłąpienia 
więkfzey łafki Bofkiey, fpodžiewať fig po Krolu Fran- 
cufkim, iż do Kommunij S. pod dwiema oľobámi miaf 
przyftępować z więkfzą difpozycyą, y z więkfzym na* 
bożeńftwem. | | 

„Argument czwarty. "Całość y dofkonałość Sakra- 
mentu -Ciafi y Krwi -Chryftufowey záwifľa na dwoch 
ofobách konfekrowánych chleba y wina, ták bowiem 
Chryftus ten Sakrament poftanowił: Więc kto pod ic- 
dna tylko ofobą chleba przy+muie ten Sakrament, nie 
cály dni dofkonafy ten Sákráment przyimuic. 

Odpomief, że całość y dofkonałość A 

s ákrá- 
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Sakramentu nie zawiła ná używaniu-y przyjęciu tego 
Sakramentu od Laykow ofobliwie, śle zawifa ná konfe- 
fckrácyi máteryi, to ieft chlebá y winá, y ná tym, że 
city Chryftus z Ciałem y ze Krwią pod każdą ofobą zo- 
ftdie, 4 że gdy Xiądz konfekruie chleb, oraz konfekruie 
wino, y po konfckracyi cały Chryftus pod każdą ofobą 
zoftaie, á Láycy to wfzyftko fupponuią przed fwoią Kom- 
munią, tedy kommunikuigc pod iedng ofobg, cały y do- 
fkonafy przyimuig Sákráment, bo pod ofobą chlebá kom- 
munikuią, ktora oraz konfekrowána ieft z ofobą wina, y 
pod ktorą ofobą cały Chryftus z Ciáľem y z Krwią zo= 
ftáie , ná ktorych dwoch rzeczách całośc y dofkonałość 
pomienionego Sákrámentu záwifa. 

Co-ftwierdza CenciliumTridentíkie Se/3.21. Can.3 
Lubo Zbawičiel nfz ná oftátniey oney wieczerzy we 
dwoch otobach chleb y winá poftánowil ten Sákráment, 
y Apoftofom go dał; iednśk przyznać trzeba, że pod ie-. 
dná ołobą kommunikuiący wfzyftkiego y calego Chry- 
ftusá prawdziwy Sákráment przyimuią, áni ofzukáni by- 
deo w iakiey falce Bofkiey do zbawienia duízy potrze- 

ney. 


Concilium, álbo Ráda y Zgromadze- 
nie Kościelne. 


Otuy náprzod, że Concilium w Kościele Chryftusá nic 
innego nie ieft, tylko Zgromadzenie Bifkupow, Pra- 
łatow, Doktorow, ná rozeznanie, co ieft Artykułem wia- 
ry $. á co nie; albo ná uftánowienie dobrych obyczá- 
iow Chrześćidńfkich, á ná żnifzczenie złych obyczaiow 
y pogodzenia 1 %. "Beka 
Notuy pomiore. ` Początek takiego Zgromadzenia 
wziął fię od Apoftofow,. ktorzy naypierwíze w Jerozoly- 
mie mieli. Concilium, iáko“ czytamy Act. 15. Dekret ie- 
BO taki: Zdálo fig Duchowi S. y nam. d tym Dekretem 
N pofta- 


98: | Cosciltum=. 


poftaaowili, áby národy. do wiary Chryftusá náwrotontý 
nie podlegały Obrzezániu y.práwu Moyzefza ; ktory De-- 
kret ochotnie przyiął cały. Kośćioł Chryftufow; y ufpo*" 
koiły fię alterkacye ,. ktore były w-tey, materyi między“ 
Zydámi y natodami Chrzesčiánámi, 

Nożuy po trzecie przećiw Heretykom, „że Concilium: 
nie tylko ma-moc y władzą 'badźć. fię, - y pytać o pra- - 
wdzie Pifma, „śle też ma moc Dekretem ftanowić: to; -co " 
naležy.do wierzenia y; za Artykuł wiary” podawać, iákie > 
poftánowičnie uczynili Apoftofowie. ná Concilium Jero-- 
zolymíkim AA. 15, áni jeft na dóbrey woli Chrześćian, . 

rzyiąć Dekret o "wiérzeniu ferowány ná Concilium; úle: 
pod obowiąfkiem fumnienia powinni go 'przyiąć -y zás - 
chowźć , .á. nie zśchowuiący: wpaddią w cxkommuniki, . 
wedługrdecyzyi Matt: $,.cap.18- Kto: Kościotósnie będźie ? 
cbćiał fłuchać, (4 Kośćiof wyraża fie przez Concilium) žen.“ 
niech będzie idko Pozánin y. idmnogrzefśnik,- o 

Notuy po czwarte. Cónciliaciedne były generalne; . 
ná ktore zieždgzáli fi Bifkupi z całego świata Chrześćiań= 
fkiego, y ktore fz approbowáne od Papieża, fą też Was“ 
žne, á takich byfo:18. . Inne były :nationślne , ná- ktore: 
zieždzáli fię z cáfey Nácy1 Arcybifkupi,Bifkupi,gdzie pre- 
zydował Pátryárchá (albo Primas: Inne Prowincyálnc, na” 
ktore zieždzáli fię iedney Prowincyi Bifkupi, ná ktorych > 
OWI InneConcilia były każdey y ofo-“ 
bney Diecezyi,. ná ktorych. prezydował Bifkup: wiwey? 
Diecezyi. 1.z tych wfzyftkich 1ednie>[4 > cále approbo-- 
„wane od Papieża, inne częśćią (4 approbowáne CZĘŚCIĄ s 
nie: inne zaś cale fą.odrzucone y kafsowśne : inne ná-. 
ofiśtek áni (3 approbowáne, áni kafsowane- 

Nótwy po piąte. Concilia fa y pożyteczne, y pov“. 
trzebne. Są pożyteczne, -częścią „dla zwyćiężćnia.nowor” “ 
powfłaigcych herezyi, y ich: potępienia, częśćią dla pt- 


prawienia złych obyczálow, częścią dla uśmierzenia.Nie- > 


zgod, gdy w Kościele Chryftufowym powftaią, y dla ins - 


nych przyczyn: 44 y potrzebne dla uśmierzenia herczytł, , 
y- znieślenia pogosrízenia,, Nou. 
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*Nożuy. po [ofice Naznaczyč Concilium 'genefalne, 
sy ná nie wezwać z całego świata Chrześćcianfkiego Bi- 
kupow, nie należy do Gefarzá, iáko chce Luter y Kál- 
"win, dle należy do Papieża. . Racyd tefl Częśćią, że Con- 
cilium zgromadzone bywa w imieniu Chryftusá, to ieft 
„powagą Chryftusá, á że Chryftus fam widomie“nie może 
„gromadzić przez śiebie famego, y ná nim prezydowá6, 
śle tylko.przez (wego Wikaryego Papieża. Więc do 
Papieża należy, aby imieniem y powagą Chryftusa Con- 
cilium.zgromadził, y ná nie-wezwał; częśćią że: Chry- 
Rus w Niebo-wftępuiąc, nie -zlečiť Tiberyufzowi Gefa- 
„rzowi,.dby.rządził Kosčioľem iego „dle ten rząd zlečiť 
Piotrowi $. temi Rowy.: Paś owce moje. Więc tez Chry= 
Rus nie zlečiť Cefarzowi, śle tylko Piotrowi, y náftep- 
com iego Papieżom, poftánowič Concilium, “y na nie 
wzywać, idko .y pierwfze Goncilium Jerozolymitańfkie 


AG. t$. nie było zgromadzone od Cefarza, dle od Piotra 


Świętego, ktory.ná nim miał pierwfze mieyfce, y na 
iego (entencyi przefłało cále Goncilium; -Częśćią ná 
Concilium: generálne Bifkupow z całęgo šwiátá wzy- 
wać, y przymuśić należy , gdy tego potrzeba, aby fig 
zgromadzili, y támže należy fądźić niektorych z nich, 
gdy ná to zafużyli; Celarz zaś Chrzeščiániki przymu- 
šić, y fadzié Bifkupow nie może, ofobliwie tych, ktorzy 
mie [3 pod iego jurisdykcyą, y z iego Pźńftwa, úle z iné 
nych Kroleftw, lub Katolickich, lub Heretyckich y Po- 
ganńfkich:; a Papiez może ich“y wzywać, y.przyfńuśić,y 
fądzić, bo ma-w całym świecie nád niemi jurisdykcyą. 
Więc nie do Cefarzá, śle do Papieża należy Concilium 
pofłanowić, y ná nie wezwać; częśćią, Papież ieft ge- 
nerálnym Półłerzem owiec Chryftusá, lákiemi 44 Bifku- 
pi, y f3m Cefarz, gromadzić zás owce, nie należy owcy, 
śle Páfterzowi. Więc gromadzić ná Concilium, nie na- 
leży do Ceľarzá, śle do Papieżi. Náoftátek Kánon fta- 
rodawny Apoftoliki ieft, ktorym poftánowiono, żeby fię 
nie godziło odpráwowáé Concilium generalnego, bez 
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powagi Papiefkiey, y bez iego zdania; otym pifze B. 
Marcellus Papicż in Epift. ad Epift: Antiochie. Tenże Ká- 
non wznowiony ieft ná Conciliú Nicenfkim Pierwfzym, 
iako świadczy Sokrates Lib, 2. cap. 13. y Sozomenus Lib. 3. 
cap. 9. Tenże Sozomenus Lib. 9: cap. 7. pifze, że gdy Bifku-' 
pi Walentyniana Cefarza. prosili, áby im dopuśćił,na Con- 
cilium fię ziacháč,. y ono odprawić, odpowiedział: Do 
ma to Xiežey, nie do. mnie Laykd należy, czyńcie: co chcecie, 

Zarzućijć z Kadlwinem w Magdeburczykámi, że dawne 
generálne Concilia były gromadzone, y ftánowione: od 
Cefarzow, nie od Papiežow, iáko o Concilium Niceň- 
fkim Pierwfzym pilze Rufinus Lib. 10. Hift. cap. 1.:0 Kon- 
ftantynopolitańfkim Pierwlfzym, zgromadzonym od The- 
odozyulzá Starfzego, pilze Theodoretus Lib. 1. Hift: cap. 9, 
$ą y inne wiele Concilia, ktore albo fam Cefarz ftáno- 
z y gromadził, albo. iesli Papież, to zá konfenfem Ge- 

arzá. 

Odpowieff, že nigdy fam Cefarz Concilium nie ftd- 
nowił powagą fwoią, ale powagą. Papieża, y zá konfen- 
fem y dozwoleniem iego, iáko o tym świadczy Rufinus 
Lib. 10. Hift: cap. 1. Y czytamy tn Ó. Synoda aćł. 16. że 
Konftántyn Cefarz z Sylweftrem Papieżem wielki Synod 
w mieśćieNiceey złożyli: Konftźntynopolitańfkiego Pier- 
wfzęgo Conciliú nie fkładał Theodozyuíz Cefaiz, śle tyl- 
ko lifty Damdza Papieża rozfyłał, ktoremi Papież ná Con- 
cilium konwokował, idko pilze Tbeodoretus ; y inne Con- 
cilia dawne Papież powagą (woią włafną przez Celarzow 
ćzafem ftánowiť, y ich czafem w tym zażywał, nie żeby 
nie mogł fwoią powagą Concilium złożyć, śle zeby Ce-. 
farz, będąc Panem miáftá „ pozwolił ná to mieylca w 
{wym mieście, y kofztu na Concilium nie żałował , y 
žeby tego zgromadzenia Duchownych nie miał zá iaki 
Bunt uczyniony przečiw fobie: y ieśli Cefarz byť Here- 
tyk, hi było prośić„ áby nie przefzkadzať. Ducho- 
wnym, gromadzić fię ná Concilium. |inne Concilia od- 
prawowały fig ták, iż Cefarze w niwco fię wdawać nie- 
chcieli, 
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chcieli, chyba tylko,. co naležáťo do: exekucyi y do u- 
trzymania Kanonów ,, kiedy ich do tego Concilium za- 
żyło, y uprosiŤo:. i A 

Zarzućijś. Dopiero Concilia naftały, kiedy naftá- 
li być Cefarze Chrzeščiánicy, á zá Cefarzow Pogźńfkich 
nie były Concilia, lubo byli Papieże: Więc od Cefa- 
rzow Chrześćianfkich „ nie: od Papieżow;, Concilia. były 
gromadzone. - A OA a yo A DATA OZ 

Odpowie y że: zá Cefarzow Pogáňíkich: nie były 
Concilia, lubo: byli Papieże „ dla tegos iż były: ná ten 
czas wielkie perfekucye, y Papicžá, y wfzyftkich, á nay- 
bardziey Duchownych,. dla ktorych: kryć lie: musieli, a 
nie mogli fię gromadzić ná iedno mieyfce. Y to záTi- 
beriufsá Gelarzá Pogźnina było w Jerozolymie naypier- 
wize Concilium Apoftolfkie, á Concilia tež ná ten: czás 
tylko być powinny, gdy tego potrzeba, y ief. można: 
żeby były.: | RAPA ; 

Notuy' po: siodme. Ná Concilium fami Bifkupi or- 
dynaryinie máig moc y prawo fłanowić „ co należy do 
wierzenia, y do dobrych obyczáiow; Kárdynáli zaś, 
Opaći, Generáfowie Zakonow., należą tylko: zá dyfpenfą 
y SJ s arta : Xiążęta tylko: wchodzą. na 
Concilium, żeby byli świadkami Dekretow: ferowanych, 
y żeby one akceptowśli, y żeby także {wych poddanych 
do akceptowania ich przywodžili. Láycy záš, y ludzie 
Swieccy,. lub będą umieietni w Pifmie S. „nie należą do 
Concilium, żeby ferowali fentencyą y Dekret, y żeb 
powagą (woią ftánowili, co należy do wiáry, y dobiych 
obyczálow, y decyzye w gucftyách promowowánych že- 
by czynili, o czym nierozumnie y przećiwnie trzymá- 
ią Lutrzy y Kdiwini. Czego ten iefł fundáment piermfy z 
Wfafna powinność, y włalny urząd Páfterzá ieft paść o- 
wce, to: ieft uczyć, co wierzyć máig, y iak (ie iprdwo- 
wać, według Pawła S. ad Eph.4. Innych zaś Pafierzdmi, J 
Doktorómi. a że Láycy , chočiaíz y uczeni , nie (3 Páfte- 
rzámi, dni wfzyfcy Duchowni , śle tylko fami Bifkupi , 
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> A 
iśko.czytimy: AG. 20. Patrzcie Siebie, y cdłey trzody , add 
"ktorą was Duch S. uczynił Bifkupámi , żebyście rządzili Kośćiot 
Boki. Y u JánáS. w Rozdziźle oftatnim rzeki Chryftus 
Piotrowi Bifkupowi, Paś omce moie. Więc'na*Concilium 
Bilkupom famym należy ftanowić, co należy. do wiary 
y obyczálow, y Dekretem {wym ftwierdzić, á nie do in- 
m , á,mniey do Láykow :y. ludzi Swie- 
€KICÍ. 
| (Fundament drugi. OycowieSS. uczą, iako to Am- 
brofiw Epi8.32. Hieronymus Lib.2. Apolog. contra Rufinum, Au- 
guftinw-Epifi. 119.y inni, že Concilia 14. zgromadzeniem 
Bifkupow. Y Tbeodofiw. Junior Cefarz: in Epsfi. ad Epbef: 
Synodum, in 1. Tomo ejusČoncil cap. $2. mowi ,:że fig nie 
godzi wdawść w-Koščielne fpráwy tym,ktorzy nie tą Bi- 
fkupami. Jakoż racyá:tego .ieft: -bo „traktąwać.w Iprd= 
wach publicznych y Kościelnych, należy/do .olob.pu- 
blicznych Koščielnych , iáko fą Bifkupi. 
Zarżućiff 1mô. "Ná pierwizym:Goncilium Jerozo- 
lymíkim .zá ozálow Apoftolfkich, nie tylko Apoftofowie, 
dle.y inni Xieža.y Laycy zášiádáli : świadczy 0, tym Pi- 
fmo AQ. 1$. LeKi fie Apofiolowie, y Starfiyzna, umażyć y 
rozfądźść tę quefą. Y nižey: Tedy podobał fig spofłanowienie 
Apofłotom; 4 Stárflym,y cdlemu Kościołowi. „210. Cencilium 
reprezentuje edły Koščioť: Więc ná nim powiani:być y 
Bifkupi, yXiežá, y Xiążęta, y Láycy inni, bo či wizyłcy 
należą do Kośćioła. — 3ti0. Sprawa polpalitá pofpolitym 
tež zdaniem, -y rozíadkiem :powinna być ofądzona y u- 
mocniona; co záš należy .do wiary, y do obyczaiow 
Chrześćidńfkich;ieft to fprówa pofpolica wfzyftkich Chrze- 
śćian : Więc do;Concilium wfzyfcy zarowno należą, bo 
ná nim poípolitá wfzyftkich o wierze sy obyczáiách 
Ghrzeščiááfkich zwykła fię prówa agitować. 440. Tra- 
fiáťo sfie to, że iednego człowieka Láyká (ONEN Vvo- 
tum, gdy miał fundament z Piímá S., więcey ważyła, ni- 
źli fentencye całego Concilium, ktore ná rákimiego {a~ 
mego przeftało zdaniu, Waęc Bc. 4 
Odpe- | 


1 Odbomie[? ná zarzut piermfty: Ná pierwlfzym Con- 
cilium Apoftolfkim w Jerozolymie byli Apofłołowie, dle 
idko Sędziowie, do ktorych famych ferowáč.y ftdnowić 
Dekreta 'y Kásony náležaťo ,-gdzie naprzed dáť- fwoię 
fintencya Piotr Swięty, á- kończył Jákub S. byli y. Xiežá, 
dle tyłko do: difputy, y: fzukania prawdy: należący; y A- 
poftołow: idko Sędziow informuiący. o- prawdzie , dla te- 
go mowi tám Pifmo,:że Apoftofowie y, Starlzyzna z fobą 
konferowali,-chcąc pilne doyść-prawdy. Byli yi Láycy 
nó tym Concilium, - śle tylko zézwaláigcy, ná uczynio- 
ne od.Apoftołow Kanony; y'one akceptuiący ;. dla tego 
mowi Pilino', że fię to podobało całemu Kościołowi, 

| Ná drugi zarzut odpomiefi, że Concilium reprezen- 
tuie cały Koščioť, ale w głowach, y-Pafterzach, iako {3 
Bifkupi głowami y, Páfterzámi Kośćciołow,. którzy też fa- 
mi, iako Sędziowie y głowy, należą do Concilium. 

Na-trzeći zarzut: odpowie. Do'pofpolitcy. fprawy ©: 
wierze. y:obyczaiach, wlzylcy. wprawdzie-należą, dle ro- 
żnym”fpofobem ; /Bifkupi 1áko Sędziowie oftatnią fenten- 
cygźdaiący; y. póltanawidiący; co: wierzyć. mála, y 1ákich 
obyczaiow być :maią Chtzesćidnie, Xięzay:Ladycy ucze- 
ni należeć: mogą, iáko- dyfputuiący o: podanych guefty- 
ach, y'prawdy/fzukdiący;. Xiążęta należą iako-obrońc 
Dekretow terowanych,. y' przyprowádzálacy: do wypef- 
nienia-Kdnonow: Inni- Láyčy. należą tylko-fuchść, y 
akceptowáé -to:; co“ná Coficiliúm: pofłanowione iefł. -. : 

Ná. czmárty <zarzut- odpowieff. Kiedy, iet Conciliú 
należyte, lubó- fiç godzi przed férowánym: Dekretem; y 
poftánowionym Kanonem; -pod czás dHputy y: Lśykowi * 
iednemu, fundament z Pifmá -málgcemu, kontrować, iuż * 
fig to záš nie godzi; y.byč nie može. po Dekrećie y.po- 
fľánowicniu Káňonu: | $ | 

Notuy po ojme.  , Samemu-Papieżowi należy: albo ' 

pzez $iebie famego, albo przez (wego Legatá, albo-przez ` 
ogo innego, zá fwoim konfenfem ná Concilium gene- 
ralnym . prezydowść, á nie Cefarzowi; áni Pátryár[ze, áni- 
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Arcybifkupowi, śni innemu Duchownemu, nie miiące- 
mu ná to konfenfu od Papieża, Częścią dla tego,że do 
Päfterzá należy prezydowáč owcom, y niemi rządzić, á 
že Papież ieft Naywyžízym Páfterzem, wlzyfcy zás inni 
Duchowni, y Cefarz, (3 owceiego: Więc ná Concilium 
należy, aby Papież álbo przez. fię, álbo przez kogo fwe- 
go prezydował «owcom zgromadzonym ná Concilium, 
Częśćią dla tego, że ná pierwfzym Concilium w Jero- 
zolymie 'prezydował Piotr $., y pierwfze micyfce miał, 
y co on decydował, wfzyfcy ná to zezwolili, y to przy- 
ięli, iáko świadczy famo Pifmo S. AGt. 15. toż trzyma 
Hieronym S.śn Epif.ad Aug ý inni Oýcowie SS. Czę- 
śćią że taka zawize bywa, y była praktyka, iż ták ná 
świeżych, iáko y na dawnych Conciliách prezydowźli 
Papieże , albo przez Siebie famych , álbo przez {wych 
Legatow. "A i 
Zarzuci 1mô. Nå pierwfzym Concilium Niceň- 
fkim prczydował Cefarz álbo Konftántyn, iżko pifze Bren- 
tius, albo Cefarz Aikanafim, iáko pilzeKálwin, albo Eufla- 
this Antiocheňíki, iáko pifze Luter. Na Concilium Kon- 
ftantynopolitańfkim prezydował Cefarz, y ná innychGon- 
ciliách albo fam Cefarz, álbo iego Delegat. A ná in- 
nych Conciliach nie Papież, ale albo Pátryárchá , albo 
Arcybifkup, álbo Bifkup prezydował. "Więc %c. 

- Odpowiefi, że naprzod fami Heretycy fię nie zga» 
dzáig, ktoby taki prezydował, dla tego nie godni, żeby 
im byfa dana wiára.- Ná Concilium tedy -Niceńfkim 
prezydował imieniem Papieża Ho/ffw, y tám miał miey- 
fce pierwfze , y naypierwízy fię podpifał. Cefarz záš 
ták. ná tym Concilium, iáko ná innych ieśli był, przez 
„siebie, álbo {wego Delegátá, zá Prezydentá tám iednák 
nie siedział, álbo zá Sedžicgo, śle tylko zá Afsyftenta, 
dla więkfzey powagi zgromadzenia, y dla tego, aby on 
obecny, obecnie tež ná famym Concilium akceptował 
Dekretá, y Kanony úformowáne ná Concilium, y fwoim 
przykładem drugich przywiodł do ich lých: 

nie 
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Y nie pierwey, śle ná oftátku ná Dekretách fię podpi- 
lował. Pátrýárchowic zaś ná nácyonálnych tylko pre- 
zydowáli Conciliách, á ieśli kiedy prezydowáli ná ge- 
nerálnych, to zá konfenfem Papieża, á ieśli bez konfen- 
fu Papiežá to przez gwałt y moc Cefarfką, iáko prezy- 
dował Dyofčorm Bifkup Alexándryifki ná Concilium dru- 
gim. Ephcfkim,*niechcąc Pofow Papięfkich ná prezyden- 
cyą przyiąć, przeciw ktorey ákcyi wielki refentiment 
uczynił Papież: o tym piffe Zonaras in wita Tbeodofii, 

Zarzučij? zd0, W. Starym Teftámenčie w Ducho- 
wnych ípráwách ofobliwemi Sedžiámi byli Krolowie, 
Xiążęta, 1áko to Moyżetz, Dawid, Salomon: Więc toż 
być powinno w Nowym Teftámenčie. . 

Odpomie/š, że Moyželz nie tylko był Wodzem, śle 
też oraz był naywyzízym Kśpłanem. Dawid, Sálomon, 
y inni byli Krolámi, ale oraz Prorokámi > ktorym extra- 
ordynáryinie należało wdawść fię w (práwy Duchowne, 
a ordynáryinie Kápľánom , Krolom tedy iako Krolom y 
w Starym Teftámencie. nie godżiło ie fądzić fpraw Du- 
chownych, y tłumaczyć prawa Bofkiego, śle tylko do nich 
należafo, prawo Bofkie akceptować , wypełnić, y fwych 
poddanych do wypełnienia iego prowadzić, To wyno- 
fowawízy. 


Konkluzyá piermfá. 


„Przećiw Kálvinom, Lutrom, y innym, że» 
Concilium generalne od Papieża approbowane, 
zbłądźić nie może w rzeczách należących do 
wiary, y dobrych obyczaiow. 

Probavyá piermwffi. Chryftus Pan Joan. 16. rzekł do 
Apoftoiow : Duch prawdy nduczy was wfielkicy prawdy. Co 
£ ma rozumieć, že y Sukceflorow Apoftolíkich nauczy 
wlzelkicy prawdy, bo w Rozdziale 14. Obiecał Chryftus, 
że wsA poftolách SS, miał ná wieki przemielzkiwác Duch 
O SWię- 
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Swięty, ktorzy że byli: śmiertelni, y” doczefni, w ich” 
fimych ofobách nie: mogł'nś' wieki Duch 8. przemięfzki- 
wić, tylko żeby y w: Sukcefforach Apoftolfkich, to ieft' 
Bilkupách, wiecznie: prawie trwálgcych, przemięfzkiwał: * 
že záś Duch S: zápewne“ uczyć. zwykł. wfzelkiey prawdy“ 
Sukceffórow: Apoftolfkich;.to: ieft Bifkupow ;-na ten czas? 
ofobliwie, gdy. fą.nd: Concilium zgromadzeni y> y tám: 
traktuią, o: wierze,. 0: dobrych“ obyczaidch: Chrześćidń- 
fkich,, bo;Chryfłus:przyobiccał, że y:(4m, y Duch-S, afsi- - 
ftować:będzie tým“, y ich uczyć,» ktorzy: na:imię ićgo 
zgromadżeni fą:: Więc że Bifkupi na:Concilium zgro- 
madzeni,, cokolwiek ftanowią o wierzeniu.y dobrych o-- 
byczdiśch, ftánowig:to:z:ofobliwey afsiftencyi Dúchá:S. ,» 
"ich: w tey, máteryiť uczącego :: przeto.Concilium nie mo- - 
že zbłądzić: w: tym,. co-poftanawia. 0 wierze; y? O do=" 
brych: obyczáiách: | 
Probacyá drugä. = Kośćioł S. nić może błądzić w” 
tych rzeczach, ktore należą do wiáry S. y dobrych oby=* 
czáiow; bo'ieft firmamentem y kolumną prawdy,y,bra-- 
my go. piekielne: nie zwoiuią: á że: Concilium: gene-- 
rálne y należyte ieft generálnym: Chryftusa: Kośćiołem, . 
przez: wyrażenie: y' znaczenie, gdzie powagę ;iego wyra-- 
ża y. piáftuie,. ktorego: zdania lą: Oycowie SS. Aibanafinsý 
Eufebiu;. Gregoriw, y.ofmy: Synod AG. $.. Concilium 'na- 
zywa: być: konfenfem całego Kośćiofa: Więc iako Ko-- 
śćioł S. o-wierze'y: dobrych obyczáiácir, nie może zbłą= 
dźić :. ták. y: Conciliú:generálne należycie zgromadzone. . 
Probacyá:trzečiá:. Concilium pierwfze Apoftolfkie: 
w Jerozolymie odprawione, . o: czym: czytśmy AG! 15. 0? 
rzeczach: należących do wiáry y obyczaiow. Ghrzesčiáň- - 
fkich, nie zbłądziło, y zbłądzić' nie: mogło, bo:miáto al“ 
siftencyz Duchá S.,, ktora. potrzebna była: dla :Konferwá-- 
cyi Kośćiofa:S.,..4.że. każde Concilium generálne nale- 
żyte ma alsiftencyy-Duchá S. Częścią że ta'ieft potrze”: 
bna dla konferwacyi Kościoła S.,. częścią że Chryftus: 
przyobiecał temi Howy:: Gdźie [4 dwoch álbo trzech zaro-. 
| madzes- 
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smadzonych ná imię moje, me środku. ich iefiem. Tedy Conci- 
'lium gencrálne należyte 'nie może „zbľadzié , iako pier- 
wize Jerozólymfkie : nie zbłądziło. 
" #Probacyá czmáriá. „Oycowic SS. uczą, že fą herety- 
skámi, y-wyklętemi či, ktorzy Dekretow ferowánych na ge- 
nerdlnych Conciliśch nie przyimuig. Ták uczy Gregorius 
Nazianz,./in'Epif. priore „ad Chelidenium , Bazyli in Epif. 28. 
y inni, -Cóncilia:tákže generślne'exkommunikuią tych, 
‘ktorzy Dekretom ich [ie fprzećiwiśią. 'Swiadczy $. À- 
(thanazy o.Niceńfkim Concilium in Epift.. ad Epift- Africa. 
Prôbacyá piatá. "Gdyby Concilia generalne mo+ 
roty błądzić, toby, Arias potępiony od "Goncilium Niceń- 
fkiego, Macedonius Od Concilium Konftántynopolitánikie- 
go, Nefłorims "od ,Ephefkiego sy inni Heretycy 'potępieni 
przez inne Gonciliś, bespiecznieby „mogli mowić, że te 
Concilia, ktore ich-potępiły, 'w tym. obłądziły ; a tak 
'Herctykow tych potępionych, nie mia by Kośćiof $. zá 
Heretykow. | SA 
"Násftáték. Bylá wielka wątpliwość "o Liftach Pa- 
wła Surdo Zydow,:o Liśćie drugim S. Piotra Rozdziale 
drugiin, o Liście trzećim S. Jáná, o Liftách Jákubá, Judy, 
o Kšiegách Obidwienia S.Jáná: jeśli fa prawdziwie Pi- 
fmem-Ś., ktorą wątpliwość Goncilium generálne znio- 
fo, iśko dowodzi Bellarminus, y inni, ty ofądziło być Pi- 
{mem S., ktore zá takie przyimuią fami Kálwini, gdyby 
tedy Concilium generálne błądziło, nie moglibyśmy 
mieć pewnośći o pomienionych Pifmśch, že fą prawdzi- 
wie Pifmem S. Ták tedy konkluduię, že Concilium 
generálne od Papieża approbowáne zbłądzić nie może 
w rzeczach należących do wiáry y obyczaiow. zkąd y 
to wnofzę, że náwet Concilia, gdy fa od Papieża appro- 
bowśne,-choćiaż niech będą partykulárne, zbłądzić. nie 
mogą, bo iáko Papież w rozladku o rzeczach wiśry, id=- 
ko publiczny Páfterž y Doktor Koščioľá Chryftufowego; 
zbłądzić nie możć, ták y Concilium, chočialz y party- 
kulárne byle, było od niego approbowane. Do: tego 
O 2 Ą wiele 
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wiele herezyi, idko to Pelágiáň(ka, y inne, f potępio= 
ne ná Conciliách partykulárnych, á nie može [ie mo- 
wić, že w tym pobłądziły Concilia partykulárne, 


Argumenia Heretykow, 

Argument piermffy.  Ifaie 56. 65 Ofte 9. gani Pifmo . 
Páfterzow y Xięży Starego Teftámentu z glupítwá, y faf- 
fzywych náuk: Więc Concilium złożone z Xiężey zbłą- 
dzić może. Y u Piotra S. 2, Ep. cap. 2. czytamy : Będą 
między wami falfymi Doktoromie , promowuiący Sekty zguby. 
Tož czytamy Ad. 20. Y Grzegorž Nazianz. w Liščie do: 
Prokopiufza ták mowi: Abym fig febronit przed mfšelkim 
Bifkupow zgromadzeniem, bo żadnego koňcá dobrego y wefótego 
wie rvidžiálem. Y Auguftyn S. Lib, 3. contra Maximinum 
Cap.i4. mowi: Ani ia z nduki Concilium Niceńfkiego , dni ty 
` % nánki Concilium Ariminfkiego, nie dyfputuymy przećiw fobie. 
Tenże Auguftyn S. Lib. z. de Baptifmo Cap. 3. mowi: Con- 
cilia lub zupełne, iednák pićrmjfe od poślednicyszych bymdią po- 
ždrámwione, Leo także Papiež Epifl. $5. ad Pulcberiam: Ly- . 
be uznať Concilium Gbdlcedońfkie zá pewne J ważne, przečie 
przyznaje mu ambicją, y nierozfądck. Więc Concilium ge- 
nerálne może zbfadzič. 

Odpowiejf ná pierwfzy zarzut, že ták w Starym 
Teftamencie, iáko y w Nowym, Xięża pojedynkiem zbłą- 
dzić mogą, zgromadzeni iednák ná Concilium tráktuig- 
cy o wierze, całego Kościoła nie mogli zbłądzić. A 
ofobliwie Nowego Teftámentu Xięża na Concilium błą- 
dzić nie mogą; bo przyobiecať Chryftus Kościołowi 
fwemu, že zbłądzić y upaść mu nie dopuśći, ktorey o- 
bietnicy Synagoga w Starym Teftamencie nie miśł4 Ná 
drugi zarzut z S. Piotrá y z Dzieiow Apoftolfkich Od- 
Powiek, że tám mowi Pifmo o Heretykách, láko (4 Lu- 
trzy y Kalwini, á nie o Kśtolickim Concilium. Ná 
trzeći zarzut z S, Grzegorza Odpowieff, że ten mowi o 
złych Conciliśch, ktorych kilka takich zá iego czálow 
było, ale też nie fą approbowáne od Papicžá, nie mowi 
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tego zás o dobrym Concilum , iákie ieft Niceňíkie, y o 
Concilium, na ktorym był obecny, y na nim fię pod- 
pilať. Ná czwarty zarzut z S. Auguftyná Odpomiejś, že 
Auguftyn S. nie dla tego ňiechčiať argumentować prze- 
ciw Maximinowi z nauki Concilium Niceńfkiego , žeby 
miał o nim rozumieć, iż to Concilium iet nieważne y 
biądzące, bo ie miał záwíze zá ważne, y náuke iego zá 
nicodmienng: dle wolaf przeciw Maximinowi dylputo- 
towáč z famego Pilmá S., to zás dla tego mowił, y czy- 
niť, aby też Maximin przeciw Auguftynowi S. nie zaży- 
wał argumentow z Concilium Arimińfkiego, ktore było 
nie ważne, y nie należyte. A na drugim mieyfcu Au- 
guftyn S. albo mowi o pierwfżych złych, y nie appro- 
bowáných Konciliách, ktore od poślednieyfzych , wä- 
żnych, y approbowanych bywáią kafsowáne, álbo mowi 
o pierwízych approbowánych Konciliách, ktore czafem 
poprawuią poślednieyfze Goncilia, nie co należy do wid- 
ry, ále co należy do obyčzáiow., ktore według odmiá- 
ny czafu, mięyfca, ofob, odmieniść (ie y popráwowáč 
przez Concilia mufzą. Ná piąty zarzut z Leona Papie- 
ża Odpomicfi, że mowi o pomienionym Concilium, co fię 
tknie do niektorych Punktow , ktore Papież nie appro= 
bował, śle fkafował; My zdś mowiemy o Concilium 
approbowánym od Papieża, ktore ták approbowánc zbłą- 
dzić nie może, 

Argument drugi. Wiele ieft tákich Concilia, ktore 
błądziły, 1. Czytamy 3. Reg. 20. že Concilium Proro- 
kow zbłądziło. 2. Marci 14. cz tamy, że Concilium, 
ná ktorym Káiphás prezydował, zbłądziło, bo nie uzna- 
Jo Chryftusá zá prawdziwego Mefsyślza y Syna Bofkie- 
go. 3. Concilium Apoftolfkie AQ. 15. zbłądziło, bo gdy 
Piotr S. dał takie votum,aby'Narodow do wiary Chryftu- 
fowey nawroconych, nie obligować do záchowánia praw 
Moyzefzowych, Concilium nie przeftáľo ná wotum Pio- 
tra S., dle ráczey pofzło zá fentencyą Jákubá Apoftoľá, 
ktory rzekł, żeby áni krwi bydlęccy, śni záduížonego 
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"bydlečia nie iedłi, co było w prawie Moyzefzowym, sy 
Zydowfki zwyczay, 4. Concilium Smyrnenfe, lubo by- 
ło ważne y przyięte, bo ná nim była potępiona herezy4 
Photina, á przečie. błądziło, bo błędy Ariufzá potwiet- 


dziło. /5.«Goncilium Sárdyceňíkie było przyiete od Le- 
oná Papież Czwartego, a przečie zbłądziło, bo o nim 


mowi Auguftyn S. Lib. 3. contra Crefčoium, „že to Gonci- 
um“ było Ariánow. „6..Concilium Láodicenfkie zbłą- 
„dziło, nie.przyiąwfzy :zá Pilmo S. -Ksiag Tobiafza, ;Judi- 
thy, Barucha, Ekklezyaftyka, M achabeyfkich ; ktoré Kšie- 
gi a a 8 S. przyieľo Goncilium Kárthági- 
neńfkie Trzecie. 7. Szoftego Synodu Kanony ią przy- 
„tele, bo ich 'idkosważnych zażywa Innocenty Trzeci „ży 
Siodmy Synod AA. 2. á przečie ná Szoftym Synodzie by- 
ło wiele błędow, (iáko to, žeby, heretykow 'drugi raz 
chrzćić, iako to, že.Mafženftwo między Katolikiem -y 
'heretyczką nie.ieft ważne, Sc. 8. Concilium -Konftán- 
tynopolitańfkie, ktore fię odpriwowało za. Konftantyna 
Kopronymá, zakazało czcić obrazow , czego zakazdło ry 
Concilium Frankoford., :lubo Siodmy:Synod, to ieit 
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obrazom czynić. _9. Concilium Rzymíkie pod Stefa- 
nem Siodmym Papieżem, fkalšowätfo-wlzyftkie Akta Hor- 
„moza Papieża, á potym Goncilium Rawenfkie:pod Janem 
Dziewiątym , fkafowawfzy „Akta Rzymfkiego Goncilium, 
approbowało Akta Hormozá Papieża, iako „pifze Platina. 
10. Concilium Rzymfkie pod Mikofdiem Drugim Papic- 
żem, ftrafznie zbłądziło, náuczálac , że nie tylko.olóby 
chleba y wina konfekrowáne., dle tež y famo Ciáfo y 
Krew Chryftusá łamie fię,y zębami fię gryść„y trżeć da. 
11. Concilium Konftáncycňfkie Sefs. 13. cxkommuniko- 
wáľo w zyfikich -kommunikuiących pod dwiema ofobá- 
mi chleba.y wind konfekrowśnemi, a Concilium Bafili- 
enfe Czechom pozwoliło kommunikować pod dwiema o- 
fobami, iśka to niezgodá, á przytym y błąd? 12. Ná 
Conciliách więkfza częśc konkluduie przećiw EM er, 
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Ktora lub: mnieyfza trafia fię być y mędrfzą, y pobo- 
żnicyfzą, Do tego nie możemy wiedzieć , ktore Con-- 
cilia były należyte y ważne, wierząc Hiftorykom „a ČI 
záš mogą: albo ofzukść,* albo: być fami ofzukanemi : 
Więc: Concilia mogą biądzić., | à | 
|. Odpowieff. ná pierwflą obšekcig. Concilium tamto 
nie było Xiężey y Bifkupow, ale Prorokow, y to złych, 
iako świadczy tamże Pifmo S.,*zgromadzonych od Kro- 
lá Achaba,'nie'od naywyżlzego Kapfana,.y ták nie dziw, : 
że błądziło. Ná drugą Odpowieff. Concilium Káipháľzá 
po przýščiu Chryftusa prawdziwego Mefsydfza,<iakory. 
teráznicy/ze Zydowíkie ,: 1už nie byśo ważńe, bo było’ 
Goncilium niewiernych, lubo przed przysčiem Chryftu- 
sá “ná świat niektore Concilia Zydowíkie były ważne, y 
nie błądziły. Ná trzecią Odpomiel?, że Concillium Apo- 
folfkie w'niwczym nie zbłądziło ,: bo lubo przyieťo 
fehntencyą Jákubá A poftofa; nie odrzuciło iednak'fenten=' 
cýi- S? Piotra, ktorego była (entencyś, żeby; Narody nas’ 
wtócone do. wiary Chryftufowcy: nie“ podlegały” obrze- 
zániú,: y owfzem tę fentencyą przyięło Concilium, do 
ktorey; fentencyi Jakub Apoftol przyłożył też-fwoię fen- 
tćncyą ,: nie'biórąc iey- z prawa: Moyzefzowego ,'ale z 
naťčhnieniá Ducha $.,siakoby: to nigdy;nie było práwo“ 
Moyzefzówe; żeby. narody Chrześciańfkie kiwi y bydlgt 
udufzońych nie zażywały ,. á-w tym żeby fię' z Zydámi. 
Chrzeščiánámi brzydzącemi fię tákičmi potrawami zgo- 
dziły, żeby przez tę zgodę fatwiey y: predzčy z Zydow 
y: Narodów 'do wiary Chryfłufowey nawroconych, w ie-' 
dnośći powftaf, y- rozfzerzył fię Koščioť Chryftufow, kto- 
rysiakó prétko (ie rozlzerzył,«tak' prętko* tež“ fentencyś 
Jakuba Apoftofa w exekúcyi uftáťá,:iáko doczefna, y do 
pewnego tylko czalu trwálgča,: to“ ieft, pokiby Kościof - 
S. nie powftał w iedności:z Zydow y z Naródow Chrze-- 
sčian, ná“ ktorą (enteńcyą'przydaną Jakuba S: zczwolił y 
Piotr S$;, ani fię iey fprzeciwił, y ták Concilium Apo- 
fiolfkie: nie“ zbiądziło, , bo przyięło fentencyą obudwuch: 
Apa-- 
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Apoftoľow. Ná czwdrtą odpowie, że pomienione Conci- 
lium było ważne, y approbowáne , y przyiete, ale w 
niektorych kg Punktach , w innych zaś, idko to w 
wyznaniach heretyckich v nie Kátolickich Punktach by». 
ło odrzucone y ikafsowane, dni przyięte, iáko pifze Hi- 
larius de Synodu. Ná piątą y inne podobne tok odpowiejft, 
Ná Koflg tož odpowieff, że Concilium Lśodyceńfkie zbłą- 
dziło, ale tež nie było od Papieża approbowane, a Con- 
cilium Kźrthagtneńlkie było approbowáne. Ná siodmą 
odpowie. Kanony Szoftego Synodu, ktory był prawdzi- 
wym Szoftym Synodem zá czálow Agathoná y Konftán- 
. tyná, [3 dobre,; y przyięte: Inny zaś Synod, ktory zmy- 
ślono być Szoftym , dla udania iego błędow odprawio- 
ny zá czáľow Juftiniáná Cefarzá, nie byť approbowany 
od Papiežá, y ták nic dziw, že ná nim znayduią (ie bię- 
"dy. Ná ofmą odpowieff, że Concilium Konftáncynopolí- 
tanfkiego Papież nie approbował, áni ná nim przez fię s 
áni przez (wych Legárow prezydował, iáko pifzą Zonaras 
y Cedrenus in vita Gopronymi. Opponowať fię też Papiez 
Frankofordieńfkiemu Concilium, co fig tknie do Punktu 
nie ufzanowania Obrazow Świętych, y potępienia Gonci- 
lium Niceńfkiego Drugiego. Ná dźiewiątą odpowiej, że 
Steran Papież powątpiwał, żeby był prawdziwym Papie- 
żem Formofis , y dla tego Akta jego fkafował;_ Jąn zaś 
Papież lepiey uznawfzy , iż Formofie był prawdziwym 
Papieżem, Akta iego przyprowadził do wáloru, y pier- 
wíze.Rzymíkie poprawił Concilium w rzeczy prywatney, - 
á nie w rzeczach publicznych, do wiáry całego: Koščio- 
fá należących, Y to iefł, co Auguftyn S. mowi, že pier- 
wize Concilia bywśią popráwione od pošlednicyfzych, 
ále w fpráwách prywátnych, y partykularnych. Ná diie. 
siata odpowie, že pomienione Concilium fprzećiwiałąc 
fic, y opponuiąc Berengdryufzowi, ktory udawał, że w 
olobách chleba y wina niemáíz prawdziwego Ciáfá y 
Krwi ChryRufowcy, ktorego zatym nie gryzie zębami 
człowiek, śle tylko fame czcze ofoby chleba karać 
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«Concilium. tedy przečiw niemu uczyło mowiąc, že nie 
fame .ofoby czcze chleba y wina zębami gryzie czło- 
wiek, ále máilace w fobie Ciało y Krew Chryftusá, albo 
że Ciáľo Chryftusá nie w fobie famym famie (ię, y zę- 
'bami fię gryżie, śle fię lamie y gryzie w (woich chle= 
ba: y wina „ofobách, pod ktoremi zoftáie , co nic innego 
„nie ich, tylko že oloby chleba y winá nie czcze,iako 
„mowił Berengarius, dle máigce :w fobie Ciało y Krew 
Chryftusá, łamią fię, sy gryść lie dáig zębami. Ktora ieft 
(náuka prawdziwa Katolicka, a nie.błąd.. Ná sedenaftg 
odponáše/?, sże Goncilium Konftancychikie exkommuniko-. 
wálo kommuńikuiących pod dwiema „ofobami, bo kom- 
.munikowali bez licencyi y dyfpenfy Koščiofá , z Cze- 
chámi :zás Bźzylechfkie Goncilium dyfpenfowáfo w ťa- 
kieyKommunij , sy licencyą im na.to „dało, zaczym te 
„dwoie Concilia nie fą fobie przeciwne. Ná- dwunafig 
odpomieRk. W Lgromadzeniach-7 Radách politycznych. 
trafia fig, że wičkíza część głosami fwemi y fentencyámi 
przeważy *'mnieylzą część 'pobożnieylzą, y Hufznieyfzą + 
to 'iednak „cráfié fię.nie może ná generálnym Concilium 
Kościelnym, ‘gdzie abGiftuie Duch S., gdzie prezyduie 
Chryfus niewidomie przez šičbie,:á widomie przez (we- 
go Námieftniká: tám tedy lubo y więkfza część powfta- 
nie przečiW mnieyfzey za prawdą idącey, uftąpić iednák 
muši, y do tego przyiść, że fię zgodzić ná iedno mufzą, 
y prawdę uznać, bo ich Námieftnik Chryftufow pogo- 
dzi, do ktorego z Uržedu icgo należy do prawdy ich 
przywodzić, sy w niey ich utwierdzać A na przydaną 
obiekcyą odpowiejf, że lubo wiárg tylko ludzką dochodzie- 
my przez Hiftorykow y Áuthorow, ktore Concilia fą 
ważne y pewne, á ktore nie? iednak dobrą o tym. ma- 
my pewność, y ftateczną wiśdomość; bo lubo Hiftory- 
cy y Authorowie ofobno każdego biorąc, mogą albo sie- 
bie, dibo kogo ofzukść, - być to iednák nie może, gdy 
ich ieft wielu, 4 ná iednoż fię zyadzaią, y gdy iek 6 
nichsdobrá opiniá w. mądrośći ich y świątobliwości ; kę 
ko lu 
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ko.lub wiśrą ludzką wierzemyo> Cičéronie,“o Juliu= 
fzu,. 86. że byli ná świećie,.przecięż mamy © tým niem 
odmienną. pewność. . Z i | 
! Zkąd nmitśiejś tę naukę tno, że Goncilia partyku- 
ldrne nie approbowane od Papieża, nie fłanowią, coby: 
należało dö Wiáty >: y coby było tak. pewne , iák pewny. 
ieft Artykuł wiary, ale' tylko poftanawienia ich fą iedną: 
dobrą, y poważną opinią: — Rácyá: tefi y- bo takie Conci= 
Tium może. zbłądzić,. ani bowiem:od Papieża, iakó uni 
werfalnego: Pafterza y Doktora, który idko uniwerfalny: 
Pafterż zbłędzić nie może, approbowáne ieft,.áni wyra- 
ža cały Kosčioť,. który zbłądzić. nie może, że iednák: ie 
zgromadzenie Bifkupow; y ludzi uczonych; tedy: propo 
zycye ich y pofłanowienia gódhe fą, aby były akcepto=* 
Ne bo máig tę pewność, iż. fą ludzi godnych y uczo-- 
nych, | | A 
|| Vše sie] zdó. Concilium generálne przed appro= 
hácyg Papieża zbłądzić moze, bo:aliás- gdyby zbłądzić. 
ńie mogło ,. toby- approbacyi Papiefkicy nie potrzebo=" 
wało, á mianowicie ieśli Kegaci Papiefcy ná: nim nie: 
fprawili fię według Papiefkicy'inftrukcyi ,. według kto- 
yéy iesli fię fprawili to tákie Concilium generálne, y 
przed approbacyą Papiefką zbłądzić nie može. — 
„Whieśieff 3119.  Poważnieyfza ieft náuká Pilmá S: ;, 
aniżeli nauka, Ktora. czynią Concilia, częśćią że Pifmo:“ 
S. lą fowá famego P. Boga, od: niego famego obiświo” 
ne S. Pifarzom,.y przeż nich nápisánewedľug nauki Pá» 
wła S. 2. Timoth.3: Sentencyś zdssy Dekreta, które Con- 
cilia ftdnowią; nie fa fowá Bofkie, przez: famego Pans: 
Bogá do Concilium mowione, dle fa Howá ludzkie, kto= 
remi. iednák Concilium oznaymuie, y deklaruie., ktore 
icht prawdziwe Piímo Bofkie, diktore nie? yiak fię pra» 
wdziwic y pewnie rozumieć maj db tego že z Pilmá S, 
przez dyfkurs dochodzi wiele prawdziwych: konkluzyi 
w Pifmie utdionych, á dobrze nie wyrażonych, idko ro: 
Cońcilium Niceńfkie pôkazáľo, y dowiodło, że va Ro 
| | iiel 
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Aki ieft iedneyże fubftancyi:y iftoty z Bogiem Oycem;a 
z tego Pifma dowiodło: Jeden ict BOG w trzech ofo- 
bach. Więc ofoba Synd Bofkiego icf iedneyze iftoty Bo- 
śkiey z Bogiem Qycem, aliàs nie byłby jedenże BOG 
'we.trzech ofobźch. Concilium Szofte dekretowało, że 
w Chryftusie dwie woli fię znayduia., Befká, `y ludzką, 
fundament ten z Pifmá S. máiac: że Chryftus ieft dofko- 
nale Bogiem, y dofkonale Człowiekiem. Więc że ieft 
Bogiem, ma wol Bofką, że iet- Człowiekiem, .ma wolą 
judzką. Tey Konkluzyi wyrażnie niemálz w Pilmie, á= 
1e ią Concilium z Pitmá, idko wfalnego początku przez 
dyfkurs wniofo. 

Naofidtek, Pifmo S. żeby było pewne y prawdziwe, 
mie potrzebuie approbácyi Papieża, bo ma pewność y 
prawdę od famege Pana Bega; ,á to tylko Papieża po- 
trzeba ná té, aby deklarował, ktore ieft prawdziwie Pi- 
fimo S. á ktore nie, y idk fię ma rozumieć; 4 zaś Con- 
cilia generalne, żeby były ważne y akceptowane, appro- 
bácyi Papiefkiey ,potrzebuią. | | | 

Rzeknieff. / -Grzegorż S. Lib. 1. Epiff. 24. mowi, iż 
tak fzánuie cztery pierwlze Concilia,idko czteryKsiegi E- 
wángelij S. Więc zarowno die mála Goncilia y Pilmo S. 

Odpomieff, że každe podobicńftwo nie we. wlzy= 
fikim ieft podobieńftwo, ieft tedy w tym podobieńftwo, 
že ták Pilmo S. ieft prawdy y pcwnośći nieodmienney, 
tako y decizyc, ktore (3 ná Conciliácn generálnych, z 
tym wfzyfikim Pifmo S. ma prawdę y pewność przez i= 
ftote fwoię y priacipalnie: .decizye zás“ uczynione na 
Conciliách, máią prawdę y pewność przez uczefłnittwo 
z Piímem S., od nicżo fwoy biorąc początek, y ná nim 
fię funduigc, - : i 


Konkluzyd. drugd. 
Goncilium generalne y należyte, nić ma 
mocy „y władzy nád pewhytm y prawdziwym 
P2 Papic- 
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Papieżem , ale raczey takii Papież: ma: moc y 
władzą nád Concilium: generalnym: y powlze- 
chnym.. 


Probdcyd piermftá. — Dos Papieża należy, konwoko-- 
wść Concilia albo Zbory” generálne ,. ktorych Dekretá y7 
poftánovienia: on: approbuic; y potwierdza, tak iż żadne: 
Concilium: y Dekretá, Kanony y: poftánowienia: ná Con- 
cilium,, nie f4: ważne: bez: approbácyi y potwierdzenia: 
Papiefkiego,. że bowiem. Papież: ieft Xigžečiem: y Głową; 
naywyżfzą Kośćciofa, á zárym: ieft głową y famego Con-: 
cilium, álbo: powfzechnego Zgromadzenia. Bifkupow z că: 
łego. šwiátá,, ktore: Concilium: Kośćioł'S: reprezentuic, .y: 
wyraża,. tedy: do: niego,, iako: do Xiążęciary, do nay Wyž-: 
fzey głowy należy: approbowść: y potwierdzać. Dekreta, 
prawa, y: uftáwy: poczynione na.Concilium. Co y ufta-- 
wiczna praktyka pokazuie y świadczy, že Papieże pržez: 
fię, ślbo. przez: fwych Pofow, Concilia generálne. appro-- 
bowáli y. potwierdzali. Na Concilium Jerozolymfkim: 
prezydował Piotr S., y iego: fentencyą s». žeby: nie. obli== 
gować Narodow: do: wiary nawroconych: do.obrzezania: 
w prawie Moyzeízowym poftanowionego,.przyięło Con-- 
cilium, Ná.fawnym: Concilium Nicenfkim pierwfzym,,. 

Bifkupi zgromadzeni prośili Papieża: Błogofławionego: 
Sylweftrá, áby: ich Akta: y Kanony: potwierdził;, takie: 
o potwierdzenie: czytámy w Dekrečie Päpiefkimi Syl- 
wefter Papiez:Bifkup  Kátrolickicy y: Apoftolfkiey: Stolicy; 
w Rzymie, rzekł :. Cokolwiek ná Concilium: Niceńfkim poflá-- 
mowiono še? ná zmocnienie Si Kościoła Katolickiego y Apoftol= 
fkiego od S. Kdpiónow. trzyfła. ofimnaffu: nájšemi ufiámi zgodli-- 
memi potwierdzamy: Ná Concilium: Epheíkim. Pofłowie 
Papielcy S. Cyril y Archadius;,Bifkupi z wioch, imieniem: 
Celeftyná Papiežá: prezydawáli,. y Akta iego: approbowá- 
li. Marcellus Papa Cap: r..diff.17. mowi: Zaden Synod nie 
może być zgromadzony bez woli Papiejkicy, dni może fes Ża-- 

nego 
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dnego Bifkupá, ktory apellował do Stolicy Apofiolfkiey , zkąd ofid- 
tnia mychodźić powinna 'fentencyd<" uli Papież Pierwfzy, 
in Refčripto contra Orieńiales Cap. 29. poftánoviť: Dekretem 
fwym, žeby, żadne Concilium nie było ważne ,: ktoreby 
powagą Bilkupź: Rzymfkiego nie byfo ftwierdzone. Tož 
y inni S. Papieże poftánowili“y świadczą: Ze zás Przeľo- 
żonego ieft y Stár(zego,: prawa*y Dekreta: potwierdzać , 
y: maiącego wiekíza: zwierżchność, przeto” że Papież ap- 
robuie y; potwierdza Concilia- y: Aktá: ich,.tedy má nád: 
každým Concilium zwierżchność,. ftarfzenftwo, y prze- 
łożeńftwo»:y: ták Papicz: ieft nád. Concilium „nie: Conci- 
lium: náď“Papiežáž = V k PO 
Probácyá drugá. Same Concilia wyznáig, że Papiež 
má zwieržchnošé- nád Concilium. Concilium bowiem 
Láteránikie oftatnie Seji. 11. pod Leonem Dzieślątym Pa-" 
piežem! ták: przyznate temi: fowy,: Sgm Bifkup Rzymfki iá- 
ko mdiący: powagę Y zivieržchnošť. nád. wftyfikie: Concilia: Y 
toż Goncilium Ľáterántíkie przećiwny'o tym Dekret po- 
ftánowiony" na Concilium Bazyleeńfkim fkafsówafo. Sia-“ 
dmy:Synod generálny AA. 6. dekretował, żć zadne Con-" 
cilium- nie'ieft ważne bez“ powagi y potwierdzenia Pa-: 
piefkiecgo: Inne Concilia.profząc Papieża: o" potwier- 
dzenie fwych Aktow „+ tym famym' przýznáig! Papieżowi: 
farlzeńfitwo y zwierżchność nád fobą: Ze tedy fameCon- 
* cilia tę zwizrżchność y ftárfzenftwo: przyznśią; Papieżo-- 
wi: toć Papież ma nad niemi zwierzchność, bo nie mo-- 
że bydz więkfza prawda: o tym,:iáko že. fame. Concilia. 
tę prawdę o fobie wyznáig: >. zov FE 
Probácyá: trzečiá: Apelldcye nie idą od Papieża do: 
Concilium, śle od Concilium, do Papicžá:: mamy to Czę- 
ścią z Gelazego Papieża: Epi/ł. ad Epifcopos Dardania, gdzie 
tak. pifze :: Do Stolicy Apofiolfkiey" z každey: świdta częśći apel>: 
lócye iść powinny, od nicy; záš: wiki apelować nie može: Cze- 
ščig z przykľadow:: S: Athanazy“ Bifkup'Alexandryifki, 
y Paweł Bifkup Konftantynopolitańfki, od Concilium zio- 
żeni z Bilkupftwá, apeliowáli do Juliufzá Papieża,y przez 
; nicgoO? 
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„niego každy ná fwoie przywrocony icf Bifkupftwo: pie 
{ze o tym Šozomewus Lib, 3. Hif. Cap.7.: S. Jao Chryzo- 
ftom złożony z Bifkupftwś, od Concilium <apellował do 
Fapiežá Innocentego, y inne fą przykłady. 

Brobácyá czmváriá. ‘Papież ich glówą cdicgo Ko- 
ściofa, 4 zatym ieR głową y generalnego Concilium, 
glowa zaś godnieyfza ieft nad czfonki » y ma zwierż- 
chność y rżąd nad niemi. Do tego Papież ieR Wiká- 
ryem famego Chryftusá, iáko ofadziťy Concilia, Ľugdun- 
fkie, Florentfkie, Konftdncyeńfkie , á potępiły hereżyą 
Wiclefa, mowiącego, że Papież nie icft Wikáryem Chry- 
ftusá. Więc powinien mieć micyfce, ržad, y zwierzchność 
widomie nád temi wfzyftkiemi, á zátym y nád Concili- 
um, nád ktoremi ma rżąd y zwierzchność niewidomie 
Chryftus, TARO 
` — Probácyá ofšámia,  % to iek doftateczny dowod 
zwierzchnośći Papiefkiey nad Concilium : že (4m Papież 
wiele rzeczy y znacznych pofianowić może bez Con- 
cilium, á Concilium nie może bez Papieża. iako to (3m 
Papież može poftanowić Bifkupftwś, może ie odmienić, 
albo iedno. pod drugie poddać, może śluby pielgrzymo= 
wania odmienić, y zamienić; može złożonych. 2 Kśp?dń; 
ftwa przywrocić .do Kápiánftwá. Od Papiezá exkommu- 
nikowánego albo wyklętego, nikt abfolwowść nie mo» 
že, tylko fgm Papież, álbo iego Komilarz. Sam Papież 
tylko może kanonizowác Świętych; Sam pozwierdza 0- 
bránych Cefarzów, ślbo fkłada. Do niegó należy deter- 
minowść, co wierzyć mamy, 4 co nie? 

Wniesicff, że nie może Papież dać Bifkupom ná 
Concilium zgromadzonym mocy y władzy nad fobą, śby 
go fądzili y przywiedli do pofulznego akceptowśnia 
icntencyi ich: bo Papież do famego Sadu Bofkiego nale- 
ży:.y ták nie może dać ná ie mocy y wiadzy Sądowi 
nižízemu. $ 


Argu- 
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Aroumenia. przećiw Konkluzyi. 


Argument pierwfy. Lubo Papież ief głową każde- 
go Kościoła partykulárnego,y oddzielonego od drugich: 
nie iet iednak głową: wlzyftkich oraz Kościołów, á przy- 
tym-nie iet głową generalnego Concilium. , 

Odpowieff. Papież ieft głową-Kościoła Chryftufo=". 
wego: á że wfzyfikie oraz Koščiofy fą Kościołem Chrý- 
ftulowym , toć wlzyfikich iet głową: Do tego Papież: 
nie tylko ieft Pafterzem każdcy owcy z ofobna, śle wlzy- 
- fikich razem ; bo-wfzyftkie duchownie: pašie y karmi. 
Y cały Kośćiod nic innego nie ieft, tylko wfzyftkie par- 
tykularne Kościoły, w iedneyże wierze z fobą (ie zga- 
dzaiące, y ziednoczone. Ze tedy Papież ieft głową wizy- 
fikich! Kośćiołow: partykularnych ; toć ieft, głową całego 
Kościoła Katolickiego; ią BPK | 

| Argument. drugi. Marcellin Papież złożony: był z. 
Papieftwa od Concilium. Liberius Papież złożony był z 
Papieftwa od. Cefarzá,. ná ktote znowu od niego przy- 
wrocony rofkaz miaf od niego y od Concilium, śby 04- 
ráz ná Stolicy Papiefkiey śtedział Ž Felixem. 

: Odpowieff, że Concilium nie złożyło z Papieftwá 
Marcelliná ,. dle go prošiŤo ,. śby on fam dobrowolnie z: 
Papieftwá uľtapiť, ponieważ mu zádawáno grzech niedo- 
widrftwa, co y uczynił Márcellin, że dobrowólnie ufłą- 
piť. A Liberiuízá że zrzucił z Papieftwá Cefarz y Con- 
cilium,- nie dziw, bo y, Cefarz był Ariánin ,, y, Goncili-- 
um Arianfkie. | 34 

„Argument trzeći. Matth. 18. mowi Pifmo: Feshi 
przeciw tobie zgrzefiy Brat twoy, €$c. [karž ná niego przed K o~ 
ściotem. Do tego Chryftus pomienioné fowá rzekł do 
Piotra. „Więc chčiať Chryftus, aby Piotr udał fię w 
krzywdach fwoich do Kośćioła, y fad iego uznał być 
więkizym,. nizli fwoy: fąd. a 

Odpowiefś, że BR odnosić rofkazuie Pifmo S. do: 
Bośćioia y Przełożonego , lubo to być: może y, AKT 

| siften- 
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sitencyii pofpolftwa; ieśliby záś fam Przefozony zgrze- 
fzył, to fkarga ná niego być ma przed wyżlzym Prze- 
fožonym, á ieśliby zgrzefzył Papież, to taką iprawę ná 
fad Bofki oddać. jeśliby zás kto zgrzelzyí przeciw fa- 
memu Papieżowi, to go Kościołowi, y na Concilium ma 
odnieść, dle nie bez śiebie famego,, to ieft iego publi- 
cznie, álbo na Concilium, :álbo przy .alsiftencyi pofpol- 
ftwá može fadžič, -publikować, y exkommunikowáč, nie 
ták, žeby tákiego Koščioť :álbo Concilium f4dzifo y ka- 
ráfo o krzywdę Papiefką, sále žeby fam Papież fądził y 
karaf, przy.alsiftencyi Kosčiofá „albo Goncilium. A do 
tego pomienione fowś przydane -mowiť Chryftus do Pio- 
tra, ktory :iefzcze :na ten .czás nie byť Papicżem. 
„Argument czmárty. ‘Papież ieft członkiem -według 
całego Kościoła, „á członek ;ieft .mnicyfzy od całego 
ciała: Do tego gdy „czťonék <ieft zepfowany y zarażo- 
ny, trzeba go odciąć od ciafa żeby fię ód niego nie ze- 
pfowało: tak -y Papież gdy zeplowány ieft.w obyczá- 
iách, „od Kościoła odrzucić go trzeba, co fię fłać nie 
może, tylko przez Goncilium. , 

Odpowieff, "že Papież ieft.czfonkiem, dle 'przedmim, 
to ieft -głową Kościoła, taki zaś członek mniey lzy iek w 
liczbie, bo fig:tylko zá iednę liczy ofobe, á Kośćiof wię- 
kízy ieft w liczbie, bo ieft mnoftwo ludzi w wierze S. 
ziednoczonych y zgromadzonych, więkfzy zás Papież nád 
Koščioť y nad Concilium, będąc iego głową, á więkizy 
godnością y zwierżchnośćią. Ná to, cą przydano w Ar- 
gumenčie, odpomieff, że w ciele przyrodzonym dla kon= 
fcrwowánia całego ciała, takiego członku zepfowaaego, 
ktory ieft głową, nie odóindią, śle tylko inne członki, 
gdy ie píuig, iáko to rękę, nogę;,tak tež y w ciele mi- 
ycznym takiego członku, ktory left głową, á nád fobą 
wyżlzey nie ma zwierżchnośći, lákiey nád fobą bie ma 
Papież, trudno odciąć; śle tę fprawę Pánu Bogu zlecić 
trzeba. ! 

Argument piąty, W Ciele przyrodzonym widziemy, 


że nie 


Concilium. 141 


že rie fam ieden członek, y iedna część Ciała ma moc 
y wľadzg do fpraw y śkcyi., śle całe y wlzyftko. čiáťo , 
má przykľad, w człowieku nie famo oko widzi, śle wfzy- 
feck człowiek z okiem widzi: -Więc y w ciele myfty- 
„cznym, lákim ieft Concilium oraz z.Papieżem, nie (zm 
Papież, ktory ieft częścią tego čiálá, ale Concilium.oraz 
<zPapieżem mži4 moc y władzą do (praw y.ákcyi Du- 
«chowny ch. i | 

Odponnejš. “W ciele przyredzonym każda cząftka 
y członek jego nie mocą fwoig, dle -mocg y władzą od 
„całego čiatá woie:udzieloną, iako inftrument iego fpra- 
wuie y Czyni fwoie dzieła; y ták nie-dZiw, že nié:iedne- 
mu członkowi, śle cáťemu ciału przypiuie fię cakie 
dzieło y akcyá: w ciele zaś myftycznym zfożonym z 
Concilium y Papieża, część przednia:tego „ciala, to ief£ 
Papież, nie ma mocy y władzy od Concilium, ale od 
famego Chryftusś, y ták w akcyách publicznych należą- 
cych do lego Koščiofá, nie „generálnemu Concilium 
Papież, ale ráczey to podlega Papieżowi. 

Argument Lofy. Gdyby Kośćciof nie mogł Papieża 
złego, y z pogorfzeniem ludzi żyiącego fądzić, y z Pa- 
pieftwa złożyć, toby Kośćiof.nie miał fpolobu, uchronić 
fię Duchowncy ruiny, y takby fig ruinowat przez Papie- 
ża. Do.tego:Papież zły mogłby prześladować wiernych, 
y wexować,gdyby żadnego nie obawiał fię na siebie gdu. 

Odpowieff. Lubo Koščioť nie mogłby fzdzić Pa- 
pors y z Papicitwá złożyć, mogłby iednák fupplikować 

dnu Bogu, aby "go álbo napráviť, albo lam złożył z Pa- 
pieftwa. Može przytym onego Koščiof upominac, á ie» 
a. komu gwalt czynif, gwałtem zá gwaft oddáć go% 
ži fię. 

Argumenti šiadmý. Concilium Konftancyenfkie de- 
kretowálo Sefi. 4. že Concilium.genćralne ma władzą od 
famego Chryftusá, ktoremu každy pofłufzny być powi- 
nien, chočiálzby byť godnošči Papiefkiey. Y złożyło z 
Papieftwa trzech oraz będących Papiežátni, Jáná XXIII. 

A OA Grize- 
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Grzegorzí XII. y Benedyktá. XIII; 4 obrało za Papieża” 
Marčiní V. Tákže GonciliumBazylechtkie Sefš.33: de-: 
cidowśło, y. Kdnońem: poftánowifo 3. aby, wierzyć;.y: ták“ 
trzymać, że Concilium ieft nad:Papieża.. To.Concilium> 
Bazyleeńfkie: býľo: ważne,. y: naležyte,. bo! zľožone:byfo: 
od. Marćinś:V. Papieża ,.á: potwierdzone od Mikofáiá V.. 

Odpowieff ; ze Concilium*Konftancyeńfkie nie mo-- 
wi. o: Papieżu: prawdziwym»: żeby; miał: być: poffufzny: 
generálnemu: Concilium >, y’ pod fad<iego podpadać,. dle: 
tylko: mowi: o: Papieżu: nieprawdźiwym, y; o intružie ná: 
Papieftwo ,, także mowi: o takim: Papieżu, © ktorym iets 
powątpliwość; czy ieft prawdziwym Papieżem; czyli: nie% 
táki podpada:pod fąd generálnego Concilium; y pod 1e: 
go decyzya:. iak: fkoro: zas: uznaią;. žertensicft: prawdzi-- 
wym Papiežem,, 1už więcey: Concilium: nád: nim: nie“ ma? 
zwierżchnośći, W ták: dobrze fobie: poftgpifo: Goncili-- 
um Konftancyeńfkie,. że trzech Papieżow” oraz będących: 
złożyło z Papieftwá ,. bo: oraz: trzech: nie mogli bydž. 
prawdziwemi: Papiežámi, y byłś.wątpliwość, ktory z nich! 
był Papieżem: prawdžiwym lubo: bowiem” Concilium: 
bez Papieża: nie może decidować: 0: wierze; y; obyczá- 
iách do: całego: Koščioľá: należących,, może iednák: bez: 
Papieża pod: czás Schi(my y’ odizczepieňftwá,.olobliwie: 
kiedy (práwa ma być: o famym: Papieżu ,. czy; ieft pra- 
wdziwym Papieżem,. czy nic? tę (práwe: decidować-y. o=: 
fadžič ,, á Kośćiofowi obmyślić. głowę y Pafterza:. Con-- 
ciliú m: zás Bazyleenfkie „. lubo. ważnie bylo: konwokowá- 
ne, y ważnie fkonczone: w' niektotych; Punktach, nie: we, 
wiżyftkich; iednak,, bo go Mikołay. Papież: potwierdził: 
co fię tknie:'aktow okolo: Beneficia: y; Genfur. Kościel-- 
nych,. nie potwierdził: go. iednak y owfzem fkafsowat, co: 
fię tknie: tego: Punktut, żeby: Goncilium. miało. być nádi 
Eapieża.. $ r 


-- Dobra. 
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“Dobra Kośćielne. 


m. Du chownym mieć dobra godži. fie. 
| iProbacyá pierwfka. "Num. 359. rofkazał P.. Bog 
rtemi ‘Howy: Rojkaž Synom <Iurieljkim , sáby dali Lemitom Z 
[mych pofšefšys miafta „do miejtkdnia, y przedmieścia, Ec. Tych 
"zás dobrLewitowie nie tylko zažywáli, ále :y Pánámi y 
/dziedzicźmi byli, bo ie wolno bylo 1m y przedác y od- 
'kupić, iäko czytamy o tym DLevitici 25. y Jeremiáfz Pro- 
;rok:pifze o:fobie «w Rozd. 72. "že kupiť ná fię rolą, kto- 
ra była Stryiá fwego, -á Jeremidfz był Káplánem. W No- 
wym :záś Teftamencie AA. 4. czytámy 0 Barnábie, ktory 
"byl Lewitá, że miał {we role. Y Piwd S.4. Cor. 16. 
rofkazuie temi Howy : O zbierániu zás pieniędzy ná mier- 
nych, zák sy wy suczyżcie., "tákom ordymował Koščioľom Galacyt. 
Y czytamy 2. Cor. 11. 'że Pawel 5. od innych Kosčiotow 
brał pieniądze ná fwe potrzeby , gdy w Koryncie na 0- 
powiedafie Ewangeli) mielžkať. Y w Dziejach Apoftol- 
fkich czytamy w Rozdz. 4.:że ludzie pofleffye fwoie prze- 
diwáli, .á pieniądze oddawali Apoftoľom, ná potrzeby 

ich, y ná potrzeby Košciofá. 

|. *Brobacyd druga. Urbanus Pierwizy, Papież, w Li- 
ście napisinym do Bifkupow, ták mowi: Ni początku Ko- 
śćiota pobożni ludzie zwykli byli pofsefsye [moig przedawać , a 
te pieniądze Kościołom legomáli, potyh záš zdała [ię rzecz po- 
żytecznieyffa, žeby [ame pojiefsye byty darowane Kościołowi, a- 
cby tym [pofobem nie tylko: obecni, dle y przyjšli Duchowni mo- 

gli mieć finoie pewne opatrzenie. ! 
Probacyá trzečiá. Concilia ftáre, 1áko to Antyo- 
cheńfkie Cav, 25. Concilium Kartagineńfkie Can. 4. yin- 
ne zdkazułą, dobr Kóścielnych zbywác, y Kościołowi u= 

tracdć : Więc zdawna Kośćioł miał (woie dobra. 
; Probacyá czwarta, Oycowie SS. 0 Dobrách Ko- 
ścielnych pl Z3, y one mieli, idko to Ambroży Epift. 32. 
Chryzoftom Homi 37.: do, ludu Antyochenfkiego, ża. 
A721 Q2 ; s yn 
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Ryn Serm: 1. €F 21 de: viza communi- Clericorum, Grzegorz'S;- 
a.pewnieby áni pieniędzy, ani pofieffyi pomienieni Oy: 
sowie 353. nie mieli, gdyby. fig-micé.nie. godziło. | 
Rzeknie z Heretykami. Num: 18. rzekł Pan do A — 
aroná: W žiemi ich žadxcy mie bedžicčie: mieć pofsefiyi. Y 
šolue. 13. czytamy; že pokoleniu Ľewi żadney: nie dať 
poffeffyi.. Y Matth. 10. czytámy, że Chryftus rofkazať: A - 
potolom; śby złota, pieniędzy, Sc: nie mieli: 
Odpowiefi,.ż€ Pan: Bog ná pomienionym mieyftu,: 
to iet Num. 18> rofkazał, aby ziemia Paleftyńfka w po- 
dział pofzia między dwanaśćie pokolenia, á. do tego pos: 
działu, žeby pokolenie Lewitow: nie należało , z tym ie+ 
dnak wfzyftkim, iako támže nižey w Rozdz: 35. czytać 
my, rofkazaf Bog; dby każde pokolenie ze dwunaftu o4- 
fiáre. Panu Bogu czyniąc, -z (wego'podziału udzieliło e+- 
witom Miaft Przedmieśćiow, ktorych oni'Pandmi (ie ftáš 
wali. Na obickcyg z Mateufšá: S. odpowie z dugufynem S. 
ze tám nie zakazał Chryftus, aby: Apofłofowie: pieniędzy: 
y złota nie mieli,. gdy ich na opowiedanie Ewángelij: 
pofyłał, bo y: f4m Chryftus' u Szafarzá {wego miał pie 
iriądze, .y'Apoftołowie SS. mieli, iákom wzwyż pokazał z: 
ale. tylko períwádowaf, y radził, dáiąc im ná wolą, áby: 
z fobą nic mie mieli'z pieniędzy y'żywnośći, śni fię fta- 
rali o to w drogę, afsekuruiąc ich,. y obiecuiąc, že int: 
ná niczym nie miało zbywáč.u tych, ktorym wiarę S: 
opowiadali, gdyż o tym upewnif. ich: temi fowy: że” 
godzien iefł robotnik pokarmu fiwego. | 
„Ba: tego-Apoftołowie Swięći iefzcze na. ten“ CZáS,. 
gdy pomienione fowá rzekł Chryftus do nich, nie uśie- 
dli ná mieyfcách ftafych, dni Kościoła prowidowśli y us: 
bogich, iako tuż czynili po zmartwychwftániu Chryftú- 
fowym, dla tego tež“ potým,.á nie. fiá on czas mieli pie“ 
niądze przy fobie; | 
Násftátek daymy to; że na pomienionym mieyfcu 
y. ná czás pewny zákazať Chryftus Apoftoľom mieć: zło- 
ża, pieniędzy, wiedząc,. že przy nim. mieli mieć fwoie 
| WIB 
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wygody, należące do odžicnia y żywnośći, potym ie- - 
dnak przed śmietdią fwoią zniofł Chtyftus'ten (woy: zá- 
Kaz,.pozwoliwizy im! mieć y pieniądze, y. więccy fu» 
kicn:idko czytamy u Lukálzá S, cap. 22. Gdym“ mas pofa? 
bez torby, yć beż morka, nigdy wąm ná niczym: nie zbymáťo z 
d. oni- odpowiedzieli, prámďaj. že ná niczym „> dle teraz: kto ma. 
orek; niech go do Siebie meżmie, tákže 3 torbę, á kto nič maż: 
siech przeda-fuknią (woię,y niech kupi miccz. dla tego pos" 
zwolenia-€ hryftufowego Apoftofowie y po śmierći Chry-“ 
ftusá: pieniądze od-ludzi brali, y legata przyimowáli : 
dla. tego zás. Chryftus pierwlzy fwoy. zakaz. zniof, 0 
zwoliť-Apoftoľom. mieć. pieniądze ,: ktore ftana. za- dobra 
y pofielfyc ;:bo: wiedżia: Chryftús,: iż po: iego śmierci, 
y zá czálem miafa ftygnąc w ludziach miłość: y. gora> 
Gość. do: opatrowánia Apoftofow w: potrzebach ich: 

4... Dobra Duchownych fa; uwolnione od 
podatkow, y danin należących Panom Świeckim, 
To fię probuie y dochodzi” z praw Xigžgt w Księgach 
Theodozyufza: Lib; 16, žit. 2. lege 16. y w Księgach Ju- 
ftiniáná: lege Sancimus. tit. de Sacrofanćle Ecciefiń, y Conci- 
lium Lateranfkie pod Alexandrem Trzećiń, y inne Con-' 
cilium Ľateránfkie pôd Innocencyufżem Trzecim tožmo- 
wią. Czego tá sef: Rácyá. Dobta.Duchownych fą oddane: 
Pánu Bogu, y fą dziedzitwem Chryftusá ,. ffufzna tedy, 
aby były wolne od podatkow ,. żeby fię nie zdať. [ám 
Ghryftus Pánom Swieckim podźśtkować,. 

3 +10 uwolnienie od podatkow Dobt 
Duchownych ,. nie ieft uczynione prawem Bo- 
fkim, ale prawem ludzkim.  Rócyó jef. Częścią że. 
w PilmieS. nie mamy. nic oxtákim prawie Bofkim: czę- 
ścią że Paweł S. ad Rom: 13.mowi: Wfelka dufšá niech be- 
dzie podddna pod: myžfše rzydy y` uwierżchność. Y nižey: Dle 
czego podatki. myddiećie, y wyplacačie. gdzie Paweł. S. mo- 
wigę,. o wfzyftkich bez“ excepcyi mowi, y 90 Ducho- 

| Q3: wanych» 
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«wnych, że.iako należą do pofufzeńftwa , tik «y do:pa- 
datkow. Dla tego w Kroleftwie Polfkim Duchowni:pfa- 

cą podatki z Dobr fwoich, za konfenfem Papiefkim. 
Rzekniejć , "iż u Mateulzá- S czyrámy Cap.:17. že 
«Chryftus rzekł do Szymona, iż „Synowie Krolóm: žiemíkich 
Ja wolni od podatkom, ztym wizyftkim Chryftus lubo był 
Synem Krola nád Krolmi, ;żeby z śiebie nie dať pogar- 
fzenia, kazał Szymonowi, aby za ńiego,<y za «siebie:za- 
płacił podatek, „Więc prawo Bofkie ieft, żeby- Ducho- 
wni będąc Synami -Krolá nád Krolmi 'nie płaćili:poda- 
tkow. Y Auguftyn S, Łeb. 1. quafi Evang.. qu.23. mowi: 
Ponieważ w każdym X rolefiwie Synowie Krolemfcy ;wolai (a od 
podaikom ; „dáleko bárdžicy s każdym Krolefiwie żiem(kim mol- 

ni być mäta Synowie: Krold.ndd iK rolom „wftyfikich žiemíkich. 
£Odpomieff, že Tym Chryftus Pan będąc Synem:przy- 
rodzonym Boikim., «dla tego nie „należał „do :podatkow ; 
inni zdś :že“byh, sy 44 Synami Bofkiemi ;przywfafzczone- 
fmi, a nie rodzonemi, -iáko Chryfłus:: «dla tego «naléželi, 
„należą do.podatkow, «ani -prawa Bofkiego niemálz, że- 
by tacy do podatków -nie należeli, sá :lubo y Syn nie 
tylko rodzony , «dle -y 'przywłafzczony Krolá ziemikiego 
do podatków 'nie zwykł ‘należeć, dla tego iż ieft-wol- 
ny według dulzy., «wolny y według Ciała; bo-go we- 
dług ciała libertował „Krol -przywłafzczywizy go tobie 
żáSyná: podatek záš idzie od ciała tego , ktore ieft 
„niewolnicz:, nie od tego, ktore ieft wolne; Syn iednak 
Bofki przywfalzczony , że według „ciała. nie ich wolny, 
y čiáťo iego dla grzechu Palo fię niewolnicze ná uka- 
ránie .czľowická, .dla tego Syn Bofki przywłalzczony bę- 
dac niewolnikiem według čiáľá, podatek od šicbie pła- 
cić powinien Pánu Swieckicmu, idko poddary 1eg0, 
chyba že go fam Pan od tego uwolni. Auguftyn też$. 
to tylko mowi, že Duchowni dla proporcyi y podobień- 
ftwa, ktore mála z Synámi Krolow ziemfkich, mála być 
przez prawo ludzkie uwolnieni od podatkow y Člýža- 


TOW» 
Rze- 


Duchowieńfiwo.. 127 


Rzeknieff. - Gdyby tylko’ práwem ludzkim, á nie: 
Bofkim,.Duchowni byli: wolni od podatkow, toby Kro-. 
łowiesy Panowie według woli *fwoiey. zawize.do poda-- 
tkow:ciągńęli*vDuchownych. — . SIRE 

Odpomief;: że teráznieyśi Pánowie“y Krolowie,edy“ 
ná: Paňftwo? poladzéni“ bywaią; przyšiegála, že prawa zá- 
chować „ y“ Przywileie od“pierwizých“ Krolow nadane 
máig; że tedy: Duchowni: máig’ dawne, prawa y Przywi- 
Ieie Eibertacyi Dobr'fwóich od dawnych Krolow, do te=- 
go iuż y prawa na generálnych" Gonciliách. zafzły o Li+ 
bertačyách Dobr'Duchowńych 3: ktorym: prawom Košciel- 
nym Panowić Świeccy: dawni nie'fprzećiwili: fię „:dla'te= 
go: teraźnicyśi Swieccy Panowie nie mogą fulznie kłaść 
čiezárow podatkowyclr ná<dobra:Duchowne: wédľug (we-- 
Sarupodobánia: S oe pi a | 

Rzekniefi. Bonifaciuíz VIII. Papież rzekł, y nápi-: 
fal, ze Klerycy wólni fą od podatkow“ dwoiákim pra 
wiem;.Bofkim,-y: ludzkim. | ; o Etg , 

Odpówieff, że Bonifaciufz Papież rzekł to ,: iáko“ 
Doktor“ pattýkulárny ,> y’ ná“ podobieńftwo zdżywizy w 
tym“ fenteticyi Kánoniltow ;; nie mowił iednżk tego láko 
Doktor uniwerfalny:całego Koščiofá, . zá prawdę itong: 
y pieodmięnną máig6-to, yo tym Kanon na'cdły Kośćiof: 
ftónowiąc:. ~ ] 
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Utrzy, y; Kalwini! z nienawiśći przeć” 

ćiw. Duchownym Katolickim udaią, že“ 

mty Laycy, fg Klerykami, tak iż żadney 
niemafz. rožnicy, między Laykiem y Klerykiem,, 
dla: tego u: nichiPredykant: toż. waży co: y; Lá- 
iek,, y tylko: to: ma nad Layka, że fowo: Bože: 
dru-- 
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drugim powiada: z rofkazu iednak y naznae 
czenia od Layka , to iet od Pana Świeckiego , 
albo Magiftratu. 
ł Co-iednák ieft przećiw y wyraznemu Pifmu S, 
rożnicę między Láykámi y Klerykámi czyniącemu u 
Jeremidfza cap. ra. gdzie ták czytámy: Klerycy ich nie 
pomogą tm. `Y Concilium 'Niceńfkie Pierwize ftaroda- 
wne od famych Lutrow y Kślwinow przyięte,.o ktorym 
„ufebim Lib: 3.de wita Cowfiantini ták pilze, že to Con- 
cilium było cálego świata; taki poftanowiło Kánon: Po- 
dobało fię to, dby taki trwał y zofiawał w fwym Stanie 
Kleryckim. Toż.Contilium Can.2.3. 4. Xč. poftáno- 
wilo, idko ordynować y święcić Klerykow, (toż y na 
innych Conciliách) gdzie oczywiftą Concilium czyni roe 
żnicę między Klerykiem y Ľáykicm, láka także czyniący 
fame Kanony A poftolfkie, od S. Klemensa wypisane, be 
Kanon 12. ták mowi: Kto z ofądzonym ná karánie Klery- 
kiem będźie fig modliť, niech y on bedzie ofądzony ná karánie. 
Y> Kanon r$. ták mowi: Ktory Kleryk álbo Látek będźie od- 
dalcny od uczefinićiwa, E$c. "Tež rożnicę czyni y Tertul- 
lián, Author bardzo dawny, im Lib. de Monogamia temi 
fHowy: Gdy [ie wynosiemy y 'nadymamy przeliw Klerykom;65 c. 
` Rzckniefł z Lutrem. Lud Chrześćianfki ieft ieden- 
że bez żadney rożnicy, bo Paweł S.ad Gal. 3. tak mowi: 
MNiemálš Zydá, dni Greká, áni. niewolnika, dni molnego, EF ce 
bo my mfyscy iednoż iefieście w Chryfiusie Jezusie. 
` Oqpowief, iż ná pomienionym micylou Paweł SĄ 
nie czyni żadney rożnicy między Zydem y Grckiem, 
między wolnym y niewolnikiem, co fię tknie do «wid- 
ry S. Bądzici, miłośći, przyiečia Sakramentow , w tym 
wfzyfcy fą iednoż, ztym wizyftkim idko między Zydem 
y Grekiem ieft rożnica nacyi, między męsczyzną y bia- 
fogľowg ieft rożnica płci, ani wyrzuca tákiey rożnicy z 
między nich Páwef S. ták też między Laykicm a Klery. 
kiem, lubo iefł iedność w wierze S. nadziei, miłośći ,Ślc. 
rOŻNICA - 
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rożnica iednak ieR ta, że Klerycy Tą . otdynowani 
y poświęceni ná fużbę Bofka, na ufluge Duchowną 
przy Oftarzu, żeby Laykom :adminiftrowáli Sakramenta 
7 powiadáli fowo Bofkie, á Láycy žeby ich“fucháli :že- 
by Sákrámentá przyimowáli. 1 
Rzckniefś z Kdlwinem. Cáťe wiernych Zgromadze- 
mie, Zgromadzeniem Klerykow nažywa Piotr S. Epift : 
1. cap. $. remiffowy: Pascie żrżodę Bofką, ktora wąm iefiszle- 
cona, Č) C. y nie pannyćie zbytecznie nád Klerykámi, dle ná for- 
mę uczynionej trzody, (ercem dobrym. Więc wízyftka trżo- 
da Bofka nazwana ieft trzodą:Klerykow,4.za tym Láy- 
cy z ktorych złożona ieft :tržoda Bofka, łą Klerykamia 
.Odpowief.. Napomina Piotr S.Bifkupow , aby pá- 
śli-wfzyftkę tržode Bofką, złożoną ták z Láykow , iako 
y Klerykow ,.co wyražiť.temi famemi fowy: Paščie trzo- 
de Bofkg, ktora iefł mgm mlecona. W dalízych zdśtych fo- 
wach : d mie pannycie zbytecznie nád Klerykámi, iuż o famych 
mowi Klerykach, dzieląciich od Láykow , 4.upomina 
áby ich Bifkupi mśiąc więkfzą nád niemi władzą, niżlż 
nad Láykámi zle nie traktowali, y zá niewolnikow nie 
mieli, śle żeby ich ták dobrym„y fufznym fercem trá- 
ktowáli, iżko y Ldykow , ponieważ ták z Láykow, 14ko 
y Klerykow iednaż Bofká ftáfá fię tržodá, Co Piotr S. 
temi oftátniemi wyraził flowy: Ale ná formę uczyniońey 
trzody, fercem dobrym, W trżodzie bowiem -Pafterż iedná- 
kowym dobrym fercem paść powinien wfzyftkie owce 
á czynić nie powinien iedney owcy nád drugą wieklzey 
R y nie powinien iedne owce zle, á drugie do- 
rzetraktować. Záczym dość nie rozumnie Kalwin pomie- 
nionego Pifma S. zażył ná {woy argument: bo z niego 
niewyímažy , aby to pokazał , że Láycy (3 Klerykámi y 
żadney między niemi niemaíz rožnicy. Y owízem po- 
mienione mieyfce czyni rožnice między Láykámi y Kle- 
rykami, kiedy ofobno, y o famych mowi Klerykách 4 
nád to rožnice czyni między Bifkupem y trżodą Bofką Bi- 
fkup zaś left ieden z Pe 


2, Or- 
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2. Ordynowač, albo święcić Bikupow, 
y innych Duchownych, nie należy do pofpol- 
ftwa, iako zle trzymaią Lutrzy y Kalwini, ale 
do famego Bilkupa należy. 


Probácyá piermfšá z Pifma S., że w Starym Teftá“ 
mencie Levit. 8: ordynował y święcił Adrona y Synow 
iego ná Kapfańftwo f4m. Moyzefz, ktory był naywyžízym 
Kapłanem, według swiádediwá DáwidáS. Píal. 98. Y w 
Nowym Teftamencie AA. 6. czytámy, że fami Apoftofo- 
wie SS., ktorzy byli Bifkupami, Dyákonow ordynowali, 
y święcili, á nie pofpolftwo. Y u Pawła S. czytamy 1. 
ad Tim. 4. że Timotheufza S. na Bifkupftwo ordynowali 
Kapłani, á nie ktorzykolwiek, áleBifkupi z. iáko ná po- 
micnione micyíce pifząc Chryzoftom S: z innemi świad- 
czy temi fowy: Nie o ktorychkolmiek Kdptanóch mowi Pá- 
met S., dle o Bifkupach y ktorzy Timoikeufšá ordynowdhi , y 
Święcili e | AA 

Probácyá drugd. Kanon pierwfzy Apoftolfki po- 
ftánowiť, aby Bifkup byf. na Bifkupftwo ordynowány od 
grzech Bifkupow. Tož ieft poftánowicnie ná Koncilium 
Pierwízym Nicenfkim Can. 4. y ná innych. Toż uczą 
wizyfcy. Oycowie SS., y ict ftáry zwyczay ten Koščio- 
tá Chryftutowego. j | 

Probácya trzečiá. Nie może ordynowáč, y święcić 
innych ten,. ktory fąm nie ieft święcony, y ordynowá- 
ny, że tedy pofpolftwo nie ieft święcone, y ordynowá- 
ne. Więc nie należy do pofpolftwa święcić, y ordyno- 
"wać, dle do famego Biíkupá, który między Swięconemi 
iek naywyżlzy. i 

Probácyá 'ofidinia. U famych Lutrow y Kálwinow 
ieft ten roznemi micyfcdmi zwyczay, że ich Bifkupi y 
Pafterze innych czynią Pafterzámi y Predykantámi , 4 
nie pofpolftwo. Ani może fię mowić, że władzą y mo- 
63 pofpolftwa to czynią, bo pofpolftwo żadncy mocy y 

władzy 


Duchowieńfimo. 131 


władzy dô tego mieć nie może, bo nie ie ordynowá- 
ne, y święcone; 4 taka władza tylko može pochodzić 


z Swięcenia. i 


3.  Obierać Papieża, Bifkupa, Palterzow, 
y innych Duchownych, prawem Bofkim nie na- 
leży do pofpolitwa, y ludźi Świeckich; 4 iesli 
kiedy polpolftwo wchódźiło w taką 'elekcyą „ 
było to albo z dopufzczenia Papiefkiego, y kon- 
fenfu iego, albo že na to Papież iakby, przez 
fpary patrzył. 

Rácya piernfšá , že Chryftus fam beż pofpolfiwz 
obrať dwunaftu Apoftołow, y Uczniow 72. iáko świad- 
czy Ewangelia S. Y Apoftefowie obierali Bifkupow, y 
ich do opowiadania Ewangelij pofyłali, á czynili to bez 
pofpolftwa, dni polpolítwo na takie elekcye dawalo 
fwoie woła, dni czyniło konfenfu: bo o tym w Pifmie 
niemálz, y trafiáfo fig, że Bifkup ordynowány w iedney 
nacyi, pofľany byť záraz ná Bifkupftwo do inney nacyi, 
iedna záš nácya nie ma żadnego prawa obierać Bifkupa 
do inney nácyi. 

Rácya drug, że takie ieft poftánowienie ná Kon- 
‘cilium drugim Niceńfkim, ná Koncilium Láodyceňíkim, 
y innych, žeby po(polftwo y ludzie Swieccy. nie nale- 
żeli do elekcyi Duchownych. 

Rácya trzecią. Owce nie powinny obierać Pafterza 
fobie. A do-tego pofpolitwo ieft profte,.y nie znaiące 
fię, kto ieft godzień być Papieżem, Bifkupem, Pafterzem, 
á kto nież dla czego nie može naležeč do niego tako» 
wych ofob elekcyá. j 

Artumeni pierwfy. -U Starych y pofpolftwo do ta- 
kich elekcyi naležáťo. 

Odpowieff. Za czáľow Apoftolfkich pofpolftwo da 
żadnych nie należało clekcyi. Po czdsich zás Apoftol- 
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fkich pofpolftwo bywało przy:elekcyśch,: śle nie ďa z 
o głofow, áni obierśło., lecz tylko prozbę wnośiło zá 
tym, ktorego życzyło, żeby był obrany, y: swiádeélwo 
dobre dáigc zá.nim, o dobrych iego obyčzáiách y fpo- 
f6bnośći ná Urząd Duchowny, rekommendowało: go Ele- 
ktorowi, albo Elektorom. — A tym kfztałtem- pofpolftwo: 
by wáigc na. clekcyách, uzurpowało fobie potym y prawo 
do obierania, w nie fię gwałtem wdzierdiąć, co iednák 
iako rzecz niefufzną, fufznie znieśiono. 

„ Rzekuiejć powiore. Klucze Kościoła całemu Kościo- 
owi, nie famcemu Papieżowi, śni famym Bifkupom dane“ 
f3; bo Chryftus'rzeki do Piotr4 wyrażdiącego na: fobie 
olobe całego Kościoła, według interpretácyi Auguftyná. 
S. Trači. 124. in Joan. á rzekł te do niego Hfowá: Tobie. 
dam klucze Krolefimá Niebiefkiego, á przez te klucze zna» 
czy fię moc y: władza Kościelna. Więc że Koščioľ ma 
| moc y władzą,do obierania; toć y. pofpolfiwo,. ktore 
icit Kośćiołem. 


Qdpowief(, że klucze dane. fą całemu Kościołowi, : 
to iefł; y Bifkupom,.y pofpolftwu, śle Papieżowi y, Bi- 
fkupom, aby niemi wiadáli, y niemi otwieráli, pofpol- 
ftwu pos pod nič y ich pofufzeńftwo podpadafo, y 

u 


żeby temi kluczmi pofpoltwu Papież y Bifkupi otwie-“ 
ráli: do Kroleftwá Niebicfkiego, záczym władza do obie- 
rania nie: do pofpolfitwa-nalcży, śle do Papiežá, álbo. Bi-- 
kupa. | | | edt? | 

Rzckniefć 3. że Bifkupi fa to Miniftrámi Koščiefá, 
nie Pánámi. Więc nie przy nich, śle przy Kościele ieft: 
wladza. | | | | 

Odpowief(, że Bifkupi fa Kościoła Miniftrami, nie: 
przez poflufzeńftwo, y poddańftwo, śle przez: Zwierz=- 
chność, ktorą mála nad Kościołem: ; 
$ Kzckniefj 4. AB. 1. czýtámy, že nie fami Apo- 
ftołowie, śle y pofpolftwo obierali Mathiálzá Barnabę, . 
aby z*nich ieden lofem padł.na urząd. Apoftolfki. Y 
AQ, 14. Czytamy, żę poftanawiśli Kápľánow po je 2 
| [bo 
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Odpomief?,: iż fami Apoftołowie y po miáftách Ká- 
płanow swiečili, y poftanawiáli , y fami obráli dwoch 
Kandydatow ná“ Apoftolftwo ,, 4 pofpoliwo tylko było 
obecne y dziwuiące (ie, a nie obierdiące, iáko tego dów 
chodziemy z famego pomienionego mieyfch ,. dobrze” ie 
czytaiąc, y: uważdiąc, 

Rzckniefi 5. Cypryan S. Eib: 1, Ep. A. tik mowi : 
Pofpolfiwo ma moc dibo: obierdć Xiežy: godnych „. dlbo niego- 
dnych odrzucáci > | | 

Odpomieff, że Cypryań S: nie ma fię' rozumieć, iž 
poľpolítwo ma moc obierać Xięży, dálac ná nich wotá., 
co tylko należy do Bifkupá, ale ma moc obierać przez 
prolzenie, przez zalecenie, przez dánie dobrego świadc- 
čtwá, ieśli iet dobry y godzień ten,ktory chce być Xię- 
dzem, albo przefzkadzaiąc mu do Xieftwá, ieśli ieft nie 
godzień tego; y že ták trzeba rozumieć Cypryáná S, 
tego latwo dochodzę z fow famego Cypryáná S., ktory 
tak mowi: že pofbolfiwo ma moc álbo obšeráč Kápľánom, ies 
šk Ja godni, albo nić przyśmmować, ieśli [3 niegodni. ieśli ted: 
polpolftwo ma“ moc nie przyjmować Kápľánow niego- 
dnych, toć ich nič obiera, śle fupponuie obrdnych ód 
kogo innego, á dopiero obránych od kogo innego ieśli 
fą niegodni, ma'moc pofpolftwo nie przyiąć. Y daley 
tamze Cypryan S. mowi, žeby przy prezencyi pofpolftwa 
bytá elekcyá y konfekracyd Kápľánow. Zdczym według 
Cyprydná S. pofpolftwo dô elekcyi nic więccy nie na- 
leży, tylko żeby było obecne daiące Swiádečtwo zá tym, 
ktory ma być obrany, y pomagdiące mu do: iego obid- 
mia przez prośbę, fwoię, álbo rež przefzkadzające: 

~ -Rzeknieffó. Na Koncilium Niceńfkim to ftanęfo, 
y to czytamy w Liście tegoż Koncilium do ludu Alexan- 
dryifkicgo : Fešli beda godni, y lud ich obierze, wefpoł z 
Bifkupem Alexandryifkim pókażuiącym ich ludowi do 
obránia: Więc pofpolitwo- obieráťo Kapfanow , á zatym 
y teraz należy do elekcyi. | 
Odpowiejf; iž nie przeczeniy tego, že niektoreog 
Rz czalu. 


134. „Duchowieńfiwo. 
czálu iuż po Apoftofach, wfzedł był ten zwyczay, že y 
pofpolftwo z Bifkupem obierdłą Kápiánow, zá konfen- 
fem Papiefkim, álbo że Papież ná to przez fpary patrzał; 
ná co že nie było żadnego prawa Bofkiego, przeto ten 
zwyczay znieśiony ieft z“ racyi wyžey »położonych ; á 
potym pofpolftwo ná elekcyách tylko dla tego bywało, 
aby prezentowało godnego naKdpłańiwo., á niegodne- 
mu przefzkądzało; co y po dziś dzień Panowie Świec- 
cy máig, že dála prezente ná Plebánie fwoie. 
0014. Bifkupom dać Jurislykcya nad fwe- 
mi Diečezyámi , a Probofzczom y Plebanomu 
nad Parochiami y Farami, nie należy do po- 
ipolítwá, iako y na Mifsye rozfyłać ; ale Bilku- 
pi mieć powinni Jurisdykcyą nad {wemi Owca- 
mi od Papieża, a Plebani od Bifkupa , iako y 
na Mifsyą oni fami mála władzą rozfyłać. 

| Probácya tego left z Pilmá S. u Jáná S. gdzie fzm 
Chryftus, nie polpolítwo, temi Howy: Paź owce moies 
dať Jurisdykcyą Piotrowi S. y innym Apofłołom nád lu- 
dem. Y AG. 14. czytamy, że Pawel y Bárnabas Bifku- 
pi, á nie pofpolftwo, poftanawiali po miáftách Kapłanow 
y Plebánow. Także u Jáná S. cap.20. czytámy, že f4m 
Chryftus, nie pofpolftwo, ná Mifye pofyłał Apoftofow 
do Narodow, dálac im moc.adminiftrowánia Sakramen- 
tow; d*za tym daiąc im Jurisdykcyą Pafterik3, 

5. Bifkup wiekízy ieft nad proftego Xie- 
dza, częśćią dla władzy Swięcenia, ktora ma, 
bo on lam może święcić Kapłanow, a ieden. 
Kapłan drugiego świecić nie môže, on farm mo- 
"że ordynaryinie bierzmować, a nie profty 
Xiądz, 4 to ma Bilkup z fwoiey konfekracyi , 

i ktora 
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ktora że ieft z poftanowienia Chryfłusa, to tež 
y że Bilkup fam ma władzą ordynować y . 
święcić innych,: pochodzi to z poftánowienia.: 
Chryftusa. Częśćią żeBilkup więkfzy ieft nád pro- 
ftego Xiedza , bo“ ma nád. nim Jurisdykcyg y 
Zwierżchność. Bifkupi bowiem naftąpili ná 
mieyfce Apoftolow, ktorych było 1ż. a Kapłani 
naltąpili ná“ mieyfce 72.: Uczniow Chryfiufo= 
wych, iako uczy Koncilium Neo: Gezarieňfkie 
Can. 3. Damafus Epift. 3. de Chorepiftopu, Leo 
Epift. 88. Apoftołowie zaś y władzą Swięce- 
nia y Jursdykcyą wiekízemi byli“ nad 72. U- 
czniow, bo z nich czynili Bifkupami, czynili Plee 
banami,. daiąc Kościoły w adminiftracyą. Więc 
B fkupi maig: Jurisdykcya“ y Zwierżchność nad 
Xiężą, a zatym la więkśi w Kościele Chryftu- 
fowym: nižlí profci Xięza. Y w Dzieiach Apo- 
ftolíkich Cap. 20. famemu Bifkupowi zlecone 4 
ieft ftaranie około Kościoła, mowi: bowiem Pis 
fmo: Prlunyčie siebie, y całego zgromadzenia,nód 
kiorym mas Duch S. Bifkupómi pofiśnowii, áby- 
śćie rządźili Kościofem. Na ktorym: mieyfcu wie 
dziemy, że rząd Kośćioła Bifkupom zlecony - 
left, a nie proftey Xiężey, ale ći gdy rządzą, 
gdżie Kośćiołem, zoltawfzy Plebanámi , czynią 
to z Jurisdykcyi fobie:zleconey „od Bilkupow. 
è | Naoltá- 


Se 


ar 
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Naofłatek Klemens Papież, Uczeń Apoftołow;'w 
Kanonie 40. Apoftolíkim tak mowi: Kápľáni y 
Dydkoni nic niech nie czynią bez woli Bilkupá, 
Albowiem lud Bofki jemu zlecony ief. 


Rzeknief. W PifmieS. nie czytamy rożnicy Bi- 
fkupa od Kápľáná, y owfzem pifmo Xiędza nazywa Bi 
fkupem, y Bilkupá Xiędzem. Jako to mowi Páwef S. re 
ad Titum 1.. Abys poftánomiť po miáftách Kápľánom. X 1. Fipf2. 
ad Timoib. cap. 4. mowi Paweł S. Niechčiey zdwiedbać tajki 
Bofkicy, ktora w tobie tefl, y ktoráč dana iefi przez położenie 
rąk.Kdpidńfkich. W obudwu mieyfcach pomienionego Pi- 
fmá S. ict mowa o Bifkupách, ktorych Pifmo nazywa 
być Káplánámi. Więc między Bifkupem y Kapfanem 
piemafz: rožnicy, dni Bifkup ict więkfzy nad Kaplana. 

Odpewieji z Cbryzofłomem S. iż za czálow Apoftol- 
fkich nie było rożnicy między Bifkupem y Káplánem s 
co fię tknie do famych imion, bo to imię Bifkup było 
pofpolite, iako y to'imię Presbyter,.álbo Kapłan było po- 
fpolite, nie tylko bowiem Bifkupem fię midnowaf ten, 
ktory był famą rzeczą Bifkup, śle tež Bifkupem fię-mia- 
nował y ten, ktory nie byf famą rzeczą Bifkupem, ale 
proftym Kápľánem, idko tež y to imię Presbyter, albo 
Xiądz, było pofpolite proftey Xiężey y Bilkupom, iáko 

po dziś džiensieft pofpolite, bo y Bifkup zowie fiş 
być Xiedzem y Kápľánem. W famey rzeczy iednak nie 
tylko AA y zá czáľow Apoftolíkich, wielka ieft, y 
była rožnica-micdzy Bilkupem y Presbyterem, álbo pro- 
ftym Kápľánem, iśkośmy to w.probacyách wyžey poka- 
zali, že Bifkup ma moc y władzą ordynówać y święcić 
Kapłanow, ktorey mocy profty Xiądz nie ma: do tego 
Bifkup ma Jurisdykcyą nad Xiężą, y.dáie im Jurisdykcyą 
nád ludem, áby im adminiftrowáli Sakrament, a Bifku= 

pi od Xiežey takiey nie biorą Jurisdykcyi. 
Rzckmief, "Hieronym S, fuper Epift. ad Tium. cap. 1. 
mowi? 
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mowi: Przediym tednôž. 10. było, Presbyten sdlbo K plany 00.4 
Bifkup. Y niżey tenże mowi: i Bifkupi miech, żo wiedzą, 1% 
bárdžiej z zwyczdiu, niźli z pofłórowiensą Chryfiusá [4 mickie 
mi nád Káplánosv, y wzáiemnie powinni Koščiolem rządzić. 
Odpowiefi, iż przedty m: co fię.tknie famych tych 
imion Bifkup. y Presbyter,: álbo Kapłan, iednóż:to było; 
co fię zás rknie famey rzeczy; Wielka ;byda rożnica. |. A. 
že zá čzálem.Xieža prolci migdniuiąc sfię, y rytułuiąc, Bi- 
síkupámi, poftponowáli prawdziwych Bifkupow, y Zá tá- 
„kim tytułem prejndścia czynili Bifkupom, y ztąd $chifmy: 
były; dla tego potym to imię y tytuł Bifkupá zakazany 
icht; proftey Xiężey, y famym tylko Bilkupom rzeczą fa- 
"ma takim nadany icft, y przywłalzczony: U toieft, co 
mowi nižčy Hieronym S. že Bifkupi 14 wiekízemi nad'in= 
ną Xiężą z zwyczaiu, dle co fie tknie do imienia Biikyr 
piego, ktore tylko z zwyczáiu im przywiafzczone ieft, 


bo przedtym było pofpolite, rzeczą zás fáma nie z, zwy= 


# 


czdiu tylko, źle z poftánowienia: Ghrytftufowęgo Bifkupi 
(3 wiekízemi nád proftą Xiężą,y ták Bifkup1> lubo przed- 
tym nie byli nád Káplánow więkfzemi z imienia > Bifkú> 
pá znaczącego rząd pryncipalny y przedni Kośćioła,kto- 
re imię taki rząd znaczące, potyfn dopiero im przywłae 
fzczone ieft, á byli tylko famą rzeczą nád nimi więkfże- 
mi, potym iednák. fali fię nád nich! więklzemiy yoz t 
mienia Yy z.rzeczy famey/ acz "z: tą rożnicą, że z imienia 
fali fig więkfzemi dla żwyczdiu, ktory zwyczay przy- 
włafzczył to imię Bifkup tym, ktorzy famą rzeczą [a Bi- 
L fkupámi, y w rzeczy.zaś famey fą więklzemi z fwoiey 
. konfekracyi y poRdnowienia Chryftufowego. A <daley 
čo mowi Hieronym S./ że Bifkupi, y inni, Xięża -máig 
rządzić Kościołem w polpolitośći, to fię powinno „Fozu- 
mieć, iż r24 prýnčipálny y przódui me być przy Bi- 
fkupźch, á inni! Kśpłóni midnowićie Plebdni, mdią teź 
rządzić Kośćiofem, śle, z,inititucyi y zlecenia Bifku= 
piosa 5 r 03. TUN s 
~ i Reckiieke Chrý zoftom S mowi ihGommént. cap-3e 
; 5 ad Tim. 
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ad Tim. Między Bifkupem y Prebyterem, albo Kápľánem, 
prawie żadney nie máß roznicy. Do tego Chryftus ná o- 
ftátnicy {wey wieczerzy ordynował y święcid Presbyte- 
row albo Kapłanow, á nie Bifkupow. 
| Odpowieft, že między niemi niemalz rožnicy, ce 
fię tknie do Xieftwá, do Mfzy S., do ffuchania Spowie- 
dzi, y to tylko mowi Chryzoftom S. ieft zás y wićlka ro- 
žnicá w innych rzeczach, Aaa O A Y Chry- 
ftus Pan ordynowaf Piotra ná Bifkupítwo,á Piotr Jákubá 
y Jáná, a od tych inni [3 konfekrowáni ná Bifkupftwo. 
6. Duchowni w fprawach Duchownych 
y Kościelnych, prawem Bofkim fa wolni od 
władzy y fadu Panow y Sedžiow Świeckich. 
Tákowe zaś fprawy fa 0 wierze, o Sakramen- 
tach, o porządkach, albo Ceremoniach Kosčiel- 


nych, y inne opisane w Ewangelij, albo Kano« 
nach Kościelnych. 

Rácya ieft. Częścią że Chryftus Pan wfzyftek rząd 
Kościoła zlecił Piotrowi S. y Apoftoľom, á nie Láykom, 
y Panom Swieckim. Więc do nich nie należy, rządzić 
Duchownemi, y fprawy ich Kościelne fądzic. Częścią 
go S sok | SS. Kościołem rządzili, żadnego Pana 


wieckiego, do fpraw Duchownych y Kościelnych nie 
przypulzczáli. Więcfpriwy Duchowne,y Kościelne,ktore 
máig Duchowni między (053, nic należą do Sądow Świe- 
ckich, śni żadna ofoba Duchowna w fpráwie Ducho- 
wncy do Sądu Świeckiego nie należy. 


07. Duchowni nie fa wolni od prawa 
Świeckiego , gdy takie prawo nie ieft przeći- 
wne, albo Kanonom Kościelnym, albo Stano- 
wi Duchownemu, Naprzykład gdy Krol pofta- 


-' mowi 


a 
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nowi to prawo na włfzyftkich , aby zboża z 
Panftwa iego nie wywozić, albo drožey nie. 
przedawać, nad cenę dd niego poftanowioną ; 
“od takiego prawa y Duchowni nie fą wolni, 
ale ie powinni wypełnić. 

Rácya iefi. Duchowni nie tylko należą do Ko- 
ščioľá, śle też należą y do Rzeczypofpolitey polity- 
czney, iáko czgftki y obywatele iey: Więc iako oby- 
watele y cząftki Rzeczypofpolitey polityczney práwom 
politycznym tey Rzeczypofpolitey polityczney podlegać 
powinni, y one wypełnić. Y s. Chryzoftom, pifząc na 
one fowá śdRom. 13. WKelka dufa wvyžfšey Zmierżchnośćś 
poddana być powinna, tik mowi: Prawo Cbryfiufówe nie znošú 
práma politycznego, y dla tego powinni mu być pofiufšn Mnifšy 
y Äigža. 

8. Jeśli zaś Duchowni wykroczą przećiw 
prawu politycznemu, nie mogą być fądzeni o 
to, y karani od Sedžiow y Panow Świeckich, 4- 
le powinni być odnieśieni do Sądu Bifkupa. 

Probácya 1. Juftinian Ceferz w oftátnich Konfti- 
tucydch 79. 83. uwalniaKlerykow y Mnichow od Sądu 
Swieckiego. 

Probácya 2. Concilium Agatheńfkie Can. 32. Zá- 
kazuie, áby nikt nie ważył fię Duchowney ofoby do S3- 
du Świeckiego pozywść. . Toż zakazáťo y Concilium 
Karthagineńikie trzećie Can. 9. y Toletźńfkie trzecie 
Can. 13. 

Probácya 3. Cajus Papież Epif.ad Felicem Epifcopu 
ták pifze, y ták“ poftánoviť, áby żaden (ie nie ważył, Bi- 
fkupź, y innych Duchownych, pociągać do Sądu Swie- 
WA Tož pofłanowili inni Papieże, iáko to Marčel- 
lin m Epifi, 2. Grzegorż Pierwízy Epif.a4. ad Joan. 

7 NOH Rze” 
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'Rzeknief 1. z Kdlwinem Libog. Inftit. Cap.rt. 6.15. 
Konftdntyn. Cefarz Eufebiufza, Bifkupá Nikomedyilkic- 
go, wyflať ná wygnánie, to rzeklzy : Ktoryby Bifkúp nie- 
"rozumnie šumulty czyni! śmialość iego ujkromioná bedžie przez 
exckúcya fługioBofkiego;:<to icf, cxekucyą moje. 

Odpowiefi,,że Magifirat Swiecki może exekwowdć 
Dekret ferowány od Bifkupá ná Duchownego, gdy Bifkup 
táka exekucyą zleći Mágiftratówi Swieckiemu. Y ták 
Konftántyn Cefarz nie fądził Rifkupá, ani dekretowaf., 
ale tylko Dekret od Concilium Nieenfkiego terôwány 
exckwowáf, zá konfenfem Bilkupow, idko Sedžiow, ý to 
nie więcey rzekł Cefarz Konftántýn, že obiecať exekwo= 
wić Dekretá+Bifkupie, gdy oni ktorego Duchownego o- 
fądzą, á Dekretu (wego nad nim wykonać nic mogą: 

Rzeknieff 2. > W fpráwách, “y rzeczach Ducho- 
wnych, w!zyfcy Chrześćidnie, rak Duchowni, iako y nie 
Duchowni, prawem Bofkim należą do Zwierżchnośći 
Duchowney Papieża, y :do Sądu iego: Więc tež prá- 
wem Bofkim wizyfcy, tak Świeccy, láko y Duchowni, 
w ipráwách y rzeczach politycznych y Świeckich, nale- 
ža do Swieckicy y polityczney Źwierżchności, láka ieft 
Zwierżchność Krolewika, y do;Sądow iego. 

Odpowiefi, że wizyfcy, tak Duchowni, isk y nie 
Duchowni, w prawach y rzeczach Duchownych na Sąd 
Papiefki należą, bo Papież ma nad wlzyftkiemi Zwierż- 
chność w Duchownych fprawach, A ma tę Zwierzchność 

ráwem Bofkim, bo od {amego Chryftusá teft zá Papier 
zá y Sedžicgo wfzyftkich, fpraw Duchownych poftano- 
wiony :- Duchowni zás w fpráwách politycznych y Swit- 
ckich nie należą do Sądu Świeckiego, bo Sędziowie 
Swieccy nie maiąZwierżchnośći nád Luchownemi, we" 
dług poftanowienia, y uwolnienia Cefarfkiego, uwolnie- 
nia przez Papiežow, przez Conciliá. Ani może fig mo- 
wić, że Cefarz nie mogi Duchownych wolnemi uczynić 
od praw Swieckich, bo prawem Bofkim podlegli fą4Du- 
chowni Pánom y Sędziom $wicękim *%v Ipráwách Swie* 
l ckich ; 
3 
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ckich +. mowi bowiem Pifmo; dby kazda dujšú swyžfšcy 
Zmierżcbnośći byla podległa. Nie moze fię to mowić, bo 
Cefarzowi wolno koge chcieć libertować, y prawu. fwe- 
mu rezygnowić, ile że nie Bofkie,, ale ludzkie prawe 
miał Cefarz nád Duchownemi, co fię tknie praw polity- 
cznych, bo Pańftwo każde ict poftaaowione prawem 
ludzkim, nie Bofkim : a co Pifmo mowi, iż každa duľzá 
powinna być podległa Zwierżchnośći wyžížey, rozumieć 
fie: ma, że powinna. być podległa rákicy Zwierżchnośći, 
ktora ieft iey Zwierżchnośćią, a nie tey Zwierżchności:; 
ktora nie left iey Zwierżchnością, 


Dźiećmna midró, 


Uther z fwoiemi uddią, iż každe dziecię, lub 
rozumu ielzcze nie ma, gdy Chrzeft przyimúie, 
ná ten czas ma wiárg aktuálna, ktorą w rzeczy 
f (amey wierzy, y uznáie Chryftusa: bo bez: te 
wiary nie może być zbawione, ani lam Chrzeft by mu 
„do zbawićnia RA Tę zás widrę, ktorą Chryftusá 
wyzndie dziećię pod czas {wego Chrztu, ma albo mócą 
Exorcyfmu,ktory czynią nad dziecięciem pod czasChrźtu, 
álbo z ofobliwcy Ducha S. fprawy. 
e 18 # t + r "2. . F=s4 s © 3 7. s. 
Konkluzyá záš Katolicka ief, iż diiečie 
1 s . „I g j 
pod czas Chrztu nie ma wiary, fwoiey wďafney, 
1 + 2 7 
ktorąby uznało, y wyznało Chryftusá. 
af 4 
Rácya 10/8. Częścią że dzieci nie przylzedízy do 
rozumu, nie lą (poiobne mieć akcye rozumne, iśka icf 
akcyá wielce rozumna, mieć aktuślną wiáre, y nią uznać 
prawdziwie, y lamą rzeczą wyznać Chryftusá, co tylko. 
może mieć człowiek, ktory do rozumu przytzedł, Czę- 
ścią gdyby dziecię zaraz po urodzeniu fwoim pod czas. 
Chrżyp (wego miśło Wiáre taką , ktorąby „w olobie (wo- 
iey ták ugnaio, -y Wyználo Chryftusś, iako go uznáie. 
k | 53 przęz 


a 
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przez wiáre człowiek doroffy: toby dziecię wierząc, iż 
ten Chrzeft na zbawienie dufzy iego ieft mileby bez 
płaczu , bez odwracania fię, bez bronienia fię od wody, 
ktorą ie polewaią, przyięło Chrzeft. Częścią że wiara 
ochodzi z fuchánia, á Huchánie z opowiadania Ewán- 
gelij S. o Chryftusie; dziecię zás poki rozumu nie ma, 
ani fyfzy o Chryftuśie, dni mu kto o nim opowiśda, 
żeby zrozumiadło, y w niego uwierzyło: Wieč pod czas 
Chržtu nie ma wiáry e Chryftuśie. Częścią że o tym 
nigdzie w Pifmie S. nie mafz, zeby dzieci iefzcze do ro- 
zumu nie przyfzedfzy, pod czas Chržtu -miáfy wiáre, 
ktorąby uznały, y wyznáfy Chryftusá , „ale tylko ludzie 
rozumni, gdy Chrzeft S. przyimuig, mieć taką wiarę po- 
winni , bo ią mieć f4 fpofobni, -y o nich famych, iako 
dorofłych, y rozumnych, 'mowiPifmoS., á nfe o dzie- 
čiách nierozumnych. «Częścią że ten błąd o wierze dzie- 
činney przy. Chrzćie S. dawny ieft, "ktory wzięli Lutrzy 
od Donatyftow, y potępiony iet od Auguftyná S, Lib. 4. 
de Baptifino contra Donatifłas, cap. 24. temi Howy: Džieči 
niewinniątka ocbrźczone, mie ze ziey woli , ále z niedojsľego 
[wego wieku, dni fercem «wierzyć „mogą dla ufprawiedliwienia 
fiwego, dni ufły wyznać dla zbawienia. Częścią że niemáíz 
w Pifmie S. o tym, aby mocą exorcifmu, albo zá fprawą 
ofobliwą Duchá S. dzieci pod czas Chrżtu mieli przez 
wiarę uznanie Chryftusá, ty onego wyznawáli : á maiąc 
táką wiarę, ponieważ ta famá (według Lutrow) człowie- 
ká ufprawiedliwia, toby y przyiąć Chrżtu nie potrzeba, 
y dziecię, gdyby na końcu exorciímu miawfzy taką 
wiáre, przed przyjęciem Chržtu umarło, byłoby dla tá- 
kiey wiary zbawione, co ieft przećiw Pifmu.  Naofta- 
tek wolno dziecię ochrżczić bez exorciímu , gdy tego 
iet włafna potrzeba, iáki ćzęfty bywał zwyczay ná po- 
czątku Kościoła Chryftufowego: nawet wolno y Babie 
ochrżczić džiečie pod czás przypadku, gdy dziecię icft 
ná zdrowiu niebeśpieczne, á Xi4dz naprętce być nie mo- 
že, ná ten Czas tedy dziećię ochrźczone nic ma wiary, 
> ant 


kj 
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śni Chryftúsá przez niç ofobą (woią úznáié, bo nie ief 
exorcyfmowane, á przečie dzžicčie tak ochrzczone, otrzy- 
muie łafkę Bofką, y gdyby po takim Chrżcie S. chačiaíz 
bez exorcyímu umarfo,. byłoby zbawione. Więc fam 
Chrzeft S. dzieciom ieft zbawienny , ani potrzeba, żeby 
dzieći miały włalną {wą wiáre,. ktorąby cale pod czas 
dziećińftwa uznały Chryftusá, y iego akcyą wiary wy- 
znały; bo nie lą fpofobne mieć tákicy akcyi wiáry, 
akcya bowiem wiáry, ick akcyá człowicka doroflego, y 
rozumu zażywaiącego» 


Argumenta Luterfkie. 

Argument r. Bez wiáry nie może nikt być zbae 
wion, ták czyrámy u Márká S. Kto nie będzie wierzył, po- 
żepionym bedžie.. Y u Pawła S. ad Hebr. 11. Bez miáry niee 
podobna podobáč [ie Bogu, á że dzieći pod czás Chržtu pos 
dobśią fię Pánu: Bogu, y ufprawiedliwionemi fię ftál4: 
Więc dzieći poď czas Chrżtu uzndią, y wyznaią przez 
wiarę Chryftusá, y ten rozum maią , choćw pierwfzym 
niewinniątek. dziećińftwie „ ktorym. uwierzaią w Chry- 
ftusź.. 

Odpowie, że pomienione mieyfca Pifmá S. powine 
ny fię rozumieć o ludziach dorofłych, y rozumu uży- 
wáigcych, ktorzy že (pofobni (4 uznać Chryftusa. przez 
wiarę, y icgo wyznać, tedy bez wiáry nie mogą być 
zbawieni; co fię nie może rozumieć o dziečiách, užy- 
wania rozumu nie maiących, iáko niefpofobnych, žeby 
nie przyízedízy do rozumu, y należytych lat uwierzyły 
w Chryftusá, kom dość dla ich zbawienia, áby przy- 
igły Chrzeft S., ktory im za wiáre ftánie, y za wiarę 
waży. jeft bowiem Sakramentem wiárý, y ochržczone- 
go czyni wiernym y Chrzeščiáninem , dáko uczy Augu- 

yn S. Epifi. 23. ad Bonifac. Epift. Do tego dziecię przez 
"Chržeft S. máiąc wlaną ná dufzę fwoię łafkę Bofką, ma 
Oraz wlane y cnoty Teologiczne wiarę, nadzicię, ymi- 
Tość,: lubo ich nie używa, aż przyfzedizy do lat rozumu 
ta -fwegoa 
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fwego. Náoftátek dziecię Chrzeft S. przyimuiące, lubo 
włalną (wolą widtą nie uznáie, dni wyznaie Chryftusá, 
bo. mu látá dziećinne, y nierozúmne tego nie dopu- 
Ízczála : przez wiśrę iednák cudzą, to ieft, Qyca y Má- 
tki. Chrźelnych odpowiádáigcych zá dziecię Wierze, gdy 
ie Xi4dz chrzczący o wierze pyta; y przez wiáre Kościoła, 
ktorego cząftiką y'czionkiem, ftáfo (ie dziecię przez 
Chrzeft S. wyznáie Chryftusá: iako bowiem Kościoł $, 
użycza džiečiečiu cudzych nog, áby pofzło do Koščio- 
lá po Chrzeft S., ták tež użycza cudzego ferca:, -aby'u- 
wierzyło w Chryltusá, y cudzego ięzyka, aby wyznało 
Chryftusá: á ta cudza wiara ieft dziećiom przy Chrzdie 
S. dofłateczna do zbawienia, iáko cudzy grzech-pierwo- 
rodny, to iet Adámow, był im doftáteczny do. potę- 
pienia, i 

| Argument 2, U Mateufza S. cap.18. czytimy te 
Howá: Ktoby zgorfył iednego z tych matych džieči, ktorzy we 
mnie mierzą. Więc dzieci małe maią widrę, ktorą wic- 
rzą w Chryftusá, y iego uznaią, 

Odpowie , że na pomienionym mieyfcu mowi 
Chryftus o dziečiách , ktore iuż do rozumu dofzły, bo 
mowi o takich dziečiách, ktore fię mogą gorfzyć z złey 
' ftar(zego ákcyi, á do zgorłzenia fię z cudzey zľey akcyi 
potrzebą rozumu, y rozeznśńia między dobrą y -złą 
akcyą; nie mowi tedy-o dzieciach świcżo narodzonych, 
używania rozumu nie mdiących, ktore tym famym, ze 
icížcze używać nie mogą (wego rozumu, nie mogą tez 
uwierzyć, y uznać Chryftusá, ktore uwierzenie w Chry- 

usa, left używaniem rozumu. 

Argument 3. Gdyby dzieći przy Chrzčie S. wia- 
fng fwoig Wiáta nic wierzyły w Chryftusa, toby Ociec 
Chrzelny z Matką odpowiádáigc zá dziecię temi fowy : 
Wicíze, klamftwo popełnili: Więc dzieći mžig włainą 
wiarę o Chryftuśie przy Chrzcie.S. 

Odpowicji, iż żadnego niemälz kľamítwá, bo przez 
te owd Wierzę, Očiec Chrzelny z Maiką nie SkA. 

| iż dzić- 
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tz dziecię włalną fwą wierzy wiarą, ale wiarą cudzą, y iá- 
koby dziecię fimo w ofobdch Chrzefnych Rodzicow rze- 
kło:: Wierze widrą Rodźicow moich, lub wiarą Kościoła calego, 
ktorego przez Chrzefi faltem [ie czlonkiem; a rzekfzy prawdę, 
iáko walor Chrztu Świętego , filwuie fię bez Chrzefnych 
Oycá y Matki, ták y bez wiáry ich, a 


INZ ze 2e Z 
Džtrestečiná. 
Eretycy mowią, iż płacić Plebanom dziešiečiny 
nie ieft żadna powinność, ani ieft práwo y oblig, 
ale to ick ná dobrey woli ludzi, ktorym wolno 
ži płacić, wolno nic, y to ieft właśnie iáťmuzná do- 
browolna, gdy kto dáte džiešiecine, ktorcy złym Xięży 
albo bogátym dawść cále nie potrzeba. Kátolikow 24$, 


Konklnzya. 
Prawem Bofkim y z powinności nalezy, aby 


Parafianie Plebanom fwoim płacili dzieśięćiny. 
Rácya iefif. Częśćią Num. 18. Malach: 3. czytamy,że 
w ftadrym teftámencie rofkazał Bog, aby ludzie dzieśtęci- 
ny płacili Kápfánom Lewitom, ktore prawo y w nowym te- 
ftámenčie trwać powinno: bo rofkazuie to, co ieft dobry 
z dobrego fumnienia pochodzący obyczay, iáko ieft přá- 
ćić dziesięciny, gdyż fam rozum przyrodzony, y dobre 
fumnienie dyktuie, że należy, áby ludzie prowidowali 
wyżywienie y odzienie Kápľánom, okołe zbawienia dufz 
ich pracuiącym. Czesčig u Mśteufzą S, Cap.10. czytamy» 
Godźien iefł pracownik pokarmu fiwego, Częścią Pawel S. I» 
Cor. 9. tak uczy : Ktorzy pracnią w Smiatnicy, z Swiątnicy 
Żywność máig, y ktorzy fłużą Ottarzowi, z Ottarza uczefinićiwo 
máig, ták y Pan ordynował tym ktorzy Emángelig Moda 
aby z Esvángeliey żyli. Częścią iż Auguftyn S. toz uczy Quzf: 
16. Cap. 1. źiesięćimy z powinnośći należą, á ktorzy ich mwy- 
dawóć niechcg, cudze rzeczy zatrzymują, Tož o powinnośći 

» ją wyda- 
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wydáwániá dziesięćin poiránowyfy Koncilia y prawo Bo» 
fkte o tym wyrdziły , iáko to Koncilium Aureliánfkie 
„„pierwíze Gap. 17. przed tysiąc lat odprawione. Mo- 
uńfkie zá czafow Karola wielkiego.  Laterahfkie. pod 
Jnnocencyufzem trzecim, Tridencíkie. « 

I bez fundamentu heretycy mowią že Xięzy złey yXię- 
ży bogatym, nie powinno dawać dziesiečiny, bo dzieśięći- 
ná nie dlatego Xiędzu należy że dobry y ubogi, dle dlá te=- 
go że pracuie około dufz ludzkich , záczým czy on dobry 
czy zły, czy ubogi czy bogáty, kiedy okofo a ludz- 
kich pracuie, należy mu dzieśięćina według nauki Chry- 
ftufa, ix godźięg icf pracownik mieć nagrodę [woię. 

Lubo zaś z poftánowienia Bofkiego należy Xięży 
prowidować Wikt y odzienie dla ich pracy około zba: 
wieniá dufz ludzkich, to iednak żeby dawać Xiedzu 
dzieśiątą część, naprzykład od zboża w korad dziesiąty 
fnop iet z poftanowienia Koščioťá, ktory to poftánowiť 
maiąć fundament z ftárego Teftámentu, gdzie dzieśiąca 
część fzła Xiędzu od rożnych rzeczy, 


4 g 
Dy/putowóać o wierze. 
Yfputować o wierze ludziom świeckim fię nie 
godzi z heretykámi, co zákázať Alexander Pá- 
piež Cap. Quicunque de Hereticis in 6. temi 
Howy : Zákázusemy każdemu, Laikowi pod exkommu- 
nika, dby publicznie y prysvátnie nie dyfputowat fig o wierze. 
Kdiolickiey Iednak to fię ma rozumieć o ludziach Swie- 
ckich nieumieiętnych y gdy nie ieft potrzebna dylpu- 
ta, y obecni natakiey dyfpucie gdy fą ludzie prośći kto» 
rzy zdyfputy nie utwierdzenie w Wierze śle ruinę od- 
biorą. Ná takim bowiem mieyfcu gdzie Katolicy 
pomiefzani fą z Heretykámi y ofobie świeckiey gdy ieft 
uczona y“madrá godži fig z Heretykámi o wierze dy- 
fzkurować, ofobliwie ná ten czas, gdy Heretycy z nálzcy 
urągśią figę wiśry, y (wemi baśniśmi Zwodzą Kátolikow 


y dó 
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y do fwoich przywieść uśiłuią błędow, bo przez táka u. 
czoną dyfputę o wierze prośći w wierze fię umacniaig, 
Heretycy záslie konfunduią, á czálemy biędow {wych od- 
ftępuig, widząc dobre ukátolikow wiary ich fundámcenta, 


Fxkommuniká, 


Xkommuniká ieft to karanie ktorym Koščioť 
kátolikow złych y úpornie Kościofowi niepoffu- 
fznych, a P. Boga čielzko obrazaiących karze od- 
W dzielálac ich od wipołecnośći z- wiernemi 6d 
uczeltničtwa Sákrámentow , y innych wípolnych dobr 
duchownych, | | | | 
A že Košcioť S. može Exkommunikować tego kto: 
ry zaflużył, fundament ma w piśmie S. Náprzod u Má- 
theufza S.cap. 18. mowi pifmo S, Kto gdrdźi być pofußnym Ko- 
ściolowi, niech taki bedžie iako Pogánin y iawnogrzefznik. A że 
Pogánin ieft z Kościofa wyrzucony, y od używania y 
uczeftničtwá, Dobr duchownych „odrzucony , więc wier- 
ny a grzefzący cięlzko, y Kosciołowi upomináigcemu u- 
ara nie poffufzny może byč-y flufznie od kościofa ex- 
ommunikowany albo wyklęty. Rofkázuie y Paweł S. 
1, Cor. 5. exkomunikowść iednego ktory čieízko zgrze- 
zd, Ták iednák exkomuniką karać, rzadko, dyfkretnie, 
y tważnie powinien fędzia duchowny iako upomina 
Konsilium Trideńcfkie Sef 25. Ca, 3. | 


Grzech. 


Utrzy y Kalwini trzymdią, że grzechy ktore fie 
tráfidig w ludziach,, wfzytkie znátury fwojey 14 
śmiertelne, y niemafz grzechow powízednich kto- 
M reby były takie z natury fwoicy. Tá iednak ieft 
roznica między Lutrámi y Kálwinámi, ze Lutrzy mowią 
1Z P. Bog mhrześćidnom grzechy ich śmiertelne poczy- 
tuie zá powízednic, y za powfzednie ma, Kálwini zás 
| T2 | mowią 


ZW PZ 


148 "Grzech. © 
mowią žé grzechy śmiertelne przeznaczonych do nieba fą 
u P. Boga powizedniemi, grzechy zdś powfzednie prze- 
znáczonych do piekła fą u P. Boga śmiertelnerni, 

„ Konkluzya Kátolikom teft ta. 

Oprocz gtzechow śmiertelnych.dla ktorych czło. 
wiek fálke Bofką tráčí, y ná piekło zarabia, trafiaią fię grez- 
chy w ludziach, Ktore nie fg śmiertelnemi śle powlžednie- 
mi, albo powfzedniemi znáturý (woiey, iáko ieft Hfowopro- 
žne, albo {a powfzedniemi z (zezupľošci máteryčy , iáko 
jeft máľá kradziefz, álbo f5 powfzedniemi z nieuwa b, 
popędliwey pállycy idko ieft prędkie rózgniewśnie fię z 
mie iaką złośćią przeciw bliźniemu. | 

Probicja tego ief. Proverb. 24: Siedmkroč rdży ná 
dzień fprawiedliwy upada, ý u Jakuba S: Cap. 3. W mie- 
Jurzeczacb grzejśemy wfyftý ý wJanś S, r. Ep. Cap. 1. Ješlš 
rzckniemy, že grzechu nie mámy, fami siebie źwodźiemy, W. kto- 
rych mieyfcach pifma S. oczywiście iefk mowa O grze- 
chách. powízednich, bo ieft mowa'o takich grzechach, kto- 
re fig w ludziách fprawiedliwych znaydowác zwykły, a w 


tych tylko fię powfzednie znaleść mogą grzechy. Do te- 
go mowi Pi? o takim grzechu, w ktory śiedm rázy 
sp 


ezlowiek (práwiedliwy wpada ná dzień, nie može fię zaj 
rozumieć, żeby człowiek fprawiedliwy ná ieden: dzieň tá 
gzęfto śmiertelnie zgrzefzył. NAPA Vr 
Y Auguftyn S. ferm, 4. de animabus in púrgato10, 
dwärodzáie grzechów náznňácza, ieden powízednich,ádru- 
gi śmiertelnych. Ani mogą to mowić Lutrzy, iż Chrzeščian 
grzechy śmiertelne P.. Bog.ma zá powizednie, dni to mo- 
wi Kalwin że grzechy” śmiertelne przeznaczonych do nie- 
ba ma P. Bog za powizednie. Częścią mie może: fię to mo- 
wić, bo Paweł S. o wfzyftkich tak niewiernych idko y 
wiernych mowi ad Gal: $.- Kto ták zle fie będźie forámomať 
Krolefina Bojkiego niť dofigpi. Y Júdaťz Ifkariot, lubo: był 
wiernym, iednak gízech śmiertelny ktory popełnił, P. pog 
nie zá powfżedni mu poczytał, ktorego wiecznie fkarał, 
X grzechy śmiiertelię Dawida cudzołożnika y pa y 
ARA grzech. 


Kosćiot. 2409 
rzech śmiertelny Piotra S. co fię ChtyRufa zápar, lubo 
Byli do nieba: przeznáczeni, pržečié Bog nie miał tych 
grzechow zapowfzednie, dle zá śmiertelne, bo zá nie Gię- 
Ízko pokutowáli, ktorcy tdkiey pokuty nie byłóby potrze- 
ba; gdyby: ich grzechy P. Beg za pówizednie tylko miał, 
Kzekniejć, (1. Pawei S. ad Rom. 6. mowi. Zúpľála prze: 
chu iefł śmierć ná tym y na innych mieyfcách Piľma S. CZy- 
fimy że zá grzechem idzie śmierć, gdzie © grzechu smier- 
telným iefť mowa, á żadney nićmafż wzmiánki o grzechách 
powfzednich, «5 = AEON SAS 56008 
i Oadpowief ná pomienióne meyfce; że gdy pifmo mo- 
wi o tákim grzechu zá ktory pláca śmiercią; taki grzech 
śmiertelny ieft, y o takim famym mowi-Pdweł S. y innę 


podobne mieyfca pifma S. 4 lubo tám wzmiśnki niemałź 
o grzechu powizedńim, ná innych iednák Pilma S. miey- 
fcich,'ktoreśmy w probácyách półożyli,'ieft dość wzmiśnki, 

Rzekniejs. 2. każdy grzech ieR obráza dobroci Bot. 
fkiey miefkonczoney” Więc: godzień iefť kdrania niefkoń. 
czonego;'a4 zátym każdy ieft śmierteliiy. 


Odpowief. że obraza ćięfzka dobroci Bofkiey nie: 
fkończońey ieft grzech śmiertelny obtdza zás lekka y má“ 
fa ict grzech powfzedni. kost 

, Rzekniefí 3. Każdy grzech ic przeciw prawu y 
przykázániu Bofkiemć*: Więc każdy żeń smierteľny. ] 

Odpowie, grzech ieft śmiertelny tén Ktory ieft 
przeciw takiemu.prawu y przykdzdniw Bofkiemu , ktorá 
obliguie pod grzechem śmiertelnym, y utratą fálki Bofkicý 
y zbáwienia wiecznego : ieft zdś powfzedni ten ktory: ieft 
przeciw prawu obliguiącemu pod grzechćm powfzednim. 
przcízkádzaigcym do gorętlzcy P. Boga miłości, 


Glowa widoma Kośćiołó S; 
„Wide Papież. —. 
Kośćioł Ghryfłulow. | 
0” r. Koščioť Chryftufow nicinnego nie ieft tyl- 
"eko zgromadzenie tudat wiernych zgadzaiącychfię w 
F | igde 
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iedneyże Chryftuľa wierze, y nauce iego prawdziwey, w 
przyjmowaniu iednychże Sákrámentow y w pofłufzeńftwie 
ku iednymże, Kosčiofá Ghryftufowego Przełożońym. 
Zaczym Poganie, Heretycy, Sehifmatycy, że nie 
máig wiary prawdziwey Chryftufowey , śni jednychże Sá- 
krámentow , ani (3 poflufzni iednymże Przełożonym Ko- 
ścioła Chryftufowego, nie náležg do Kościołą tego, dla 
tego też nie będą zbawieni, bo w fimym tylko Kościele 
Chryftufówym człowiek doftąpić może zbawienia. idko 
bowiem ieden ieft Bog, tak tež ledna ieft widrd, y ieden 
Kościoł w ktorym fámým zbawienię ludzkie (ie znayduie. 
Notuy 2, przeciw Heretykom. De Kościoła Chryftu- 
{owego nie tylko nalężą ludzie Swięći, y do Nieba prze- 
znaczeni, dle też y.ludzie grzelzni,y do piekła przezná- 
czeni, byleby byli iedneyże wiáry Chryftufowey z-ludz- 
mi dobremi y świętemi, bo Kośćioł €hryftufow wyrażo- 
ny przez Kroleftwo Niebiefkie w Ewángeliy S. przyrow- 
nány ieft wteyże Ewangelicy S. do dziesigčiu Panien, 
piąciu mądrych, przez ktore znaczą [ie ludzie dobrzy, y 
święci, á. piačiu głupich przez ktore znaczą fię ludzie grze- 
fzni, y do piekfa przeznaczeni; przyrownany ieft y do nie- 
wodu wpufzczonego w morze , ktorym ułowione f4 ryby 
jedne dobre á drugie złe; tak y w Kościele Ckryftufo- 
wym iedni fą dobrzy, á drudzy zli; przyrownány ieft Ko- 
ścioł Chryftulow y do onego bánkietu wefelnego, na kto- 
rym iedni mieli fzaty iálne y wefelne, a či lą ludzie do- 
brzy y święci, drudzy co nie mieli fukien iafnych y we- 
felnych, a či fą grzefzni y do piekła przeznaczeni. Do 
tego w Ewángeliey S, Mach, cap. 18. czytamy że gdy ic- 
den prźećiw drugiemu zgrzeßy, á braterfkiego nie będźie chčiať 
fłuchdć nápominánia , powinien być: ofkaržony przed Kościołem, 
ktory go powinien [adžič y karać, nie mogłby zaś Koščioí grze- 
fzącego napomnieć, fądzić y karać, gdyby do niego nie ná- 
leżał: Więc do Kościoła należą y grzefzni. Náoltátek 
Kośćioł Chryftufow ieft zgromadzenie ludzi wiernych, 
nie tylko zaś ludzie święći ale y grzefzni mający wiśrę 
: praw- 
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prawdziwą Chryftuľowá fą ludzie wierni ý widrą złącze” 
ni z ludźmi dobremi y świętemi. Więc że-fą w zgroma- 
dzeniu ludzi wiernych, należą tež do Kościoła. Chrys 
ftulowezo. | AWR intatta 
Notúg 3. przečíu Heretykom. Le Koščioť Chryftu“ 
fow icek widomy. Czytamy AG 20. Pilnuyčie siebie y cá- 
Tey trzody nád ktorą was Duch S. pofłanówii Bifkupómi abyście 
rządzili Kościołem Bofkim. . Y. AQ. 15. Gdy przyjšli do Ferozo- 
limy prźyięći [a od Kościoła. „M tamże cap. 18. Przyjśedi Pá- 
met y, przywitał Kośćioł, pomienione micy(ca ifma $. dość - 
jáwnie wyrdźiły iż Kośćcioł Chryftufow ieft widomy bo 
Bifkup nie może rządzić Kóściołem tylko widomym, ani 
Paweł mogł pozdrowić Kościoł, tylko widomy, śni mogli 
Apoftołowie być przyięći od Kościoła tylko widomego. 
Do tego w Kościele Chryftufowym powinna być opowia- 
dána Ewángelia S. powinny być Sakramenta adrniniftro- 
wane, powinno dobrych utwierdźić % dobroci, á zlych 
nápomináč, ý karać co wizyftko že fię widornie czyni, w 
widomyrii też Kościele Chryftulowým czynić fię tylko 
MOZE: i w PA MK | 
Niofłdtek gdyby Kościoł Chryfłufow był niewido- 
my, tóby lúdžie wierni, z ktorych złożony ieft Koščioť, 
nie mogliby fię užňác y rozeznać, ieśli fą wiáry iedney 
Chryftuľoweý álbo nić. A ludzić niewierni y Heretycy 
nigdyby nie mógli przyjść dô iednośći z Kośćiofem Sa 
ftufowym, gdyby ten był im niewidomy, y tak nie mieli- 
by {polohu zbawienia {wego s ktory ieden ie z ziedno-: 
czenia fię z Kościołem Chrýftúlowyni, ee 
Rzeksief. “Co wierzymy to ieft niewidome, a že 
wierżemy; že ieft Koščioť Chryftulow bo ták wiára wy- 
znawámy w ikľádzie Apoftolíkim.temi fowy : Wierze w 
Koščio? S.. Więc Kościoł S. ieft niewidomy.: Do tego Ko- 
śćiof Chryftufow. nazywa fię być domem duchownym, 
rzecz zás duchownś icit hiewidoma. Więc Kośćiof Chry- 
ftufow ieft niewidomy. i | iz VANE 
Odpowieff ná pierwfiea Le iáko w Ghryiuiie aa 
61810 


5, Kosio? 
čiáľo iegoiwidome było, á Boftwo iego przez wiarę tylko ue 
znane iako niewidome; y w Sakrámenčie Chrztu S. iedno 
widziemy; drugie tylko wierzemy, widziemy tylko wodę y 
powierzchowne ciafa polanie, wierzemy zaś że ieft przez 
Chrzeft S. wnętrzne dufzy przez fáfke Bofką z zmázy grze- 
chowey oczyfzczenie, tak w Kościele Chryftufowym ied- 
no widziemy, á drugie być wicrzemy,; widziemy ludzi 
Chrześcidńfkich iednęż wiarę powicrzechownie y ufty 
wyznawaiących, iedňez Sákrámentá przytmuiących, náied- 
mychże nábožetiftwách bywdiących, w iednymże pofu- 
fzenftwie duchównym będących, wierzemy zaś że wtym 
Kościele A igft prawdziwa nauka y wiadra 
Chryftufowa, že nim fam Duch S. rządzi, że nikt nie 
będzie zbawiony, kto w tym Kościele nie zoftáie ć5'c- 
Odpowiejć na drugie. że Koščioť S. lubo ieft wido- 
my, kenia: duchownym (ie być nazywa, częścią 
żeielł poświęcony P, Bogu naywyżlzemu Duchowi. czé- 
śćią że obftuie w duchowne rzeczy idko to wfdfkę, w wia- 
rę, y inne cnoty częśćśą że koniec Kośćiofa S. do ktore- 
go iet zordynowány ieft duchowny, to ielt zbawienie 
dufzy chwala wiekuifła< > E: 

"To wynotowawfzy ofobliwa ieft Kontrowerfya mię- 
dzy Katolikami Rzymfkiemi z iedney trony, a między 
Lutraśmi y Kálwiňámi z drugiey trony. Lutrzy y Kal 
wini trzymáią iż Kośćioł Chryfłulow' może zbiądzić w 
wierze, zle fam wierząc y złey nauczaiąc Wiáry, nie ták i aka 
ieft wiara prawdziwa C hryftutá, a zátym możeKościoł Chr y- 
ftuľow widomy upaść y zginąc iśkotrwał w wierze prze z 
pięćfet blifko lat, ďa! czálow prawie Grzegorza S. a po- 

tym zbfądził Kośćioł widomy Chryftufow w wierze y u- 
_ padł, nie trzy máigc tey Pa RO ktorą przedty m 
od Chtyftufź wziętą trzymał, á upadł, y leżał w tych bię- 


dich, dż do czśfow' Lutra y Kalwina, ktorzy 'go' podnie- 
šli, z.błędow, zepľowáný maprawili, widry pierwizey 
práwdziwey Chryftuľowey iák na nowenáuczyli. Przetoiák 
popiačiu fitlaťy od čzálow Grzegorza S, ráz po pe 
0 ; uloW 
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ftufow Rzymfki Kátolicki zbłądził w wierze, upadł y 
zginął, ták y teraz nie powftał, áni icft prawdziwym Ko- 
ščloľem Chryftuľa, śle teraz u fámych tylko Lutrow y 
Kálwinow znayduie fię prawdziwy Koščioť Chryftufow, 
y prawdziwa wiárá. Kátolikow zás przeciw Lutrom y 
Kálwinom náuká rozdzielona ná konkluzye, 


Koskluzya Pierwfza. 


Cały Koščioť S. áni zbłądził w wierze, áni zbłą- 
dzić, upaść y zginąc może. | 

Probácya piermfša z Pifima S. U Mateufza S. cap. 16. 
rzekízy Chryftus do Piotra S. te fowa: Ty iefłeś Piotr, J 
ná tey opoce wyfłiwię Koščioľ moy. ktorego nie zwoinią bramy 
piekielne. gdzie Chryftus obiecał Koščiefowi nie upadać; 
dni w błędy y herezyą wpadać, do ktorych bramy pie- 
kielne to ieft zdrada czártowíka prowśdzić ludzi zwykła, 
á obietnica Ghryftufowá ieft zawize prawdziwa y nigdy 
fię to odmienić: nie może, co on przyobiecał, LU Pawła 
S. tákže 1. ad Timot. 3. cžytámy że Koščioť Bofki Domem 
Bofkim Firmámeniem y Kolumną prówdy [še názyma, á że Dom 
Bofki nie može bydž zmázány bľedámi Heretyckiemi, y 
Firmament á Kolumna prawdy nie može wierzyć Ani 
uczyć przećiw prawdzie: Więc Kościof wfzytek BA 
ftufa nie może w wierze zbłądzić, dni w heretyckie bię- 
dy upaść. | 

Prokácyá drugi, z S. Cypriana Lib. de unitate Ecele- 
fix cap. Sto. Nie može fie zepfować oblubieniea Gbryfiufa, icf 
niezepfówini y wfłydliwa. gdyby záš Koščioť S. ktory ieft 
Chryftufá oblubienicą miał w wierze zbłądzić, tá oblu- 
bienica Chryftu(á byłaby zeplowáná y od Chryftufá tym 
fimym odrzucona: Więc Kościoł S, nie może w wierze 
zbłądzić. 

Probácyá tzečiá. Gdyby Koščioť wfzytek zbłądzi, 
albo mogł zbłądzić w wierze, toby ten błąd przypilány 
byl Chryftufowi y RA TA S. bo Chryftus ich or » 

Ad 
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Kosčioľá i Buch S. ieft fercem, dkcye zás każdege ciáfá 
tak przyrodzonego, iáko y politycznego albo mylticznégo 
przypifane bywaią gławie y fercu cidła : Więc że Chry- 
Rus y Duch $. błądzić nie mogą áni tež. wfzytek Kośćioł 
S. może w wierze zbłądzić. Bada 

Odpowiedzą ná to podobno Heretycý : Ze lubo Koščioť. S. 
niewidomy błądzić nie može w wierze dla pomienionych 
rácyi z przecię iednak Kościof Chryftufow widomy zbłą- 
dzić može, y. prawdziwie w wierze zbłądził, czy wiado- 
mie, czyli tez niewiádomie. | 0.0. ; | 

Ale przećiw nim Rácya piernfša. że Kośćloł Chryftu- 
fow widomy wziął obietnicę. od Chryftuľá , iż w wierze 
błądzić nie miaf, ktora obietnica Chryftufá fprawdzić fię 
muśi: Y Koščioť. Chryftufow widemy , ieft firmámentem 
y Kolumną prawdy, bo to Pawel S. rżekł o Kościele wi~ 
domym Chryftufá mowił bowiem © tákim Kościele w 
iákimfam był, á Paweł S. był w widomym Kościele Chrýftu- 
fi Więc y Koščioľ widomy Chryftulá w Wierze zbłądzić' 
nič może: Ta od DOS mał | SPR V 

Rácýa drugd. Koščioť prawdziwy Chryfłufow powi- 
mien być widomy, bo w nim powinna być opowiádána 
Ewdngelia S. y powinno być adminiftrowánie Sákrámen“ 
row, co fię dziść nie može tylko widomie. Do tego lu“ 
dzie iedneyže wiáry,y iednegoż Koščiolá powinni fię znać, 
ktorzy (4 iednegoż Kościoła, y rozeznać śiebie od inných, 
ktorzy (g nie tego Chry fiuta Kościoła „ coby fię ftáč nie 
mogło, gdyby ná který czas Koščioť Chryftufow nie byt 
widomy, á zátym nie byłby prawdziwym Chryftufi Ko- 
ściołem. EE W. BE. 
Rácya trzećid. Gdyby Koščioť Chryftufow widó= 
my po piąciu fet lat w wierze upadł zbłądził y zginął, á 
fam tylko Kośćioł ChryRufow niewidomy po tych piąciu 
fet lat aż do czśfow Lutra, y Kalwina trwał, toby przez te 
wfżytkie lata tik wiele ludzi nie będąc wtym: nicwido- 
mym y tálemnym Kościele, nie mog liby go widzieć y omim 
wiedzieć : á zátym nie mogliby A zaim zicdnoczyC, á nie 

mogge 
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mogąc fe znim ziednoczyć niepodobna też rzeczby by- 
fa żeby mogli być zbawionemi, bo żaden nie może być 
zbáwiony, ktory nie može być z Kościołem Ghryftufowym 
ziednoczony, á przečie káždemu ná świecie żylącemu 
ieft rzecz možna, y podobna, dby był zbáwiony. — 

Rácya oftátnia Albo či ludzie wierni ktorzy byli nie- 
xidomi, y tdiemni, Koščioť niewidomy Chryftufow pofta- 
mówiśiący, publicznie y w klar wiarę Chryftufową wyzna- 
wśli, żadnego nie czyniąc hálwochwálftwá, zádney złey fe- 
kry przećiwney wierze Chryftufowey nie przyjmując, 
álbo nie? ieśli publicznie y w klar wiáre Ghryftufową 
wyznawali, zodftępuiąc bałwochwślftw y nie przyimuiąc 
złey fekty, tedy widomy Kościof Chryftufow poftanowi- 
"Ai; ieśli zás publicznie, y w klar wiary Chryftufowey nie 
wmyznawáli tedy żaden z nich zbáwion nie ieft bo wy- 
znánie publiczne, y láwne wiáry Chryftufowey potrzebne 
ieft do zbawienia według náuki Pawła S. ad Rom, 10. 
fercęm wierzyć potrzeba dla uprówiedliwienia, ufty záš wyanać 
sviáre náležy dla zbawienia. sy u Máteuíza S. cap. 10. CZy- 
támy : Wfelki ktory fig mnie zaprze przed ludzmi, y ia gofig 
mdprę przed Oycem moim. KE 


Argumenta Heretyckie. 
Argument. 1. Chryftus ief gľowa, y Duch S. fercem 


każdego ezľowická wiernego, 4. przecię każdy z ofobna 
człowiek wierny może zbiądzić w wierze y upaść, á ten 
iego błąd'nie może być przypifiny Chryftufowi y Ducho- 
wi S. Więc lub Chryftusieft głową całego Íwego Kościoła 
y Duch S. fercem, przećię iednak może cały Kościoł Chry- 
ftafow widomy zbłądzić w wierze, y upaść, á ten błąd ie- 
so nie będzie przypifiny Chryftufowi, áni Duchowi $. 
„ Odpomieff, że każdy człowiek wierny zofobna przez 
, fwoy błąd može przeftáč być' członkiem Chryftufa, 1áko 
głowy, dla tego iego błąd Chryftufowi, yDuchowi S. nie 
može być przypilány : cały zás Kościoł S. nie može prze- 
ać być miftycznym cialem Chryftufá, według Ap 
Vaia obie- 
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obietnicy Ofem 2. Záslubie fobie čiebie w wierze nákánfie. 
y ták iego biąd byłby Chryftufowi y Duchowi Świętemu 
przypilány. 

Argument. 2. Przedtym Koščioť Bofki w wierže 
zblądził, y upadí náprzod Adam y Ewa utracili wiáre mog- 
wi Ambroży S. Libr. de Parad.'cap. 6. a oni naten czás (ia 
mi byli cafem Bofkim Kościofem; Potym cały Kościoł w 
wierze zbłądzit, gdy Aaron że wfzytkietni Zydámi Ciel- 
cowi fię kľániať. Za czálow Eliálzá Proroka wlzytek lud 
Jźrdelfki wiary odftapiť. A fám tylko Eliáíz Prorok wid- 
ry dotrzymał iáko ofobie mowi. 3. Reg. 19. Zofidłem ia 
fam ieden. Za czálow Chryftufa cała Synagogdupadła,; y 
Apoftofowie SS. ktorzy byli Kośćiołem Chryftufá utracili 
byli wiarę pod czas śmierci Chryftulowey, že nie wierży” 
li aby Chryftus zmartwych wftaf, ktore im niedovwiárftwo 
 Chryftus wymawiaf Marci 16. Więc eafy Koščioť Chry- 
ftufow może zbłądzić w'wierze. 

Odpowiej nápržod. że Adam y Ewa, iž tylko dwoie 
ludzi było, byli tylko początkiem Kościoła, á nie Koščio- 
žem , ktory iet zgromadzeniem wielu ludzi wietnych, á 
nie dwoch tylko, y ták lubby Adam y Ewa wiarę ftrá- 
€ili, przečie 1ednak nie miôže fię mowić, śe na ten czas 
edly Koščioť wiarę ftráčiť, ktorego iefzcze ná ten czas nie 
było. A dotego Adam y Ewa lubo zgrzeľzyli fákom- 
ftwem, y niepoffufzeńftwem nie zgrzefzyli iednak niedo- 
wiśrftwem, y wiáry nie odfłąpili, ináczyby y Kośćiof niewi- 
domy w nich upadł czego Lutrzy niepozwolą” Go zaś 
Ambroży S. mowi že Adam y Ewa wiáry odftąpili y onę 
utracili, ma fię rozumieć o wierze złączoney zmiłością 
Bofką, ktora fię tylko w ludziach fprawiedliwych znay- 
duie, ă nie o wierze oddzieloney od miłośći Bofkiey, bo tá- 
ká wiárá bez łafki y miłośći Bofkiey znayduie fię y w 
grzefzniku. Zá czáľow Moyżefża nie cafy Koščioť w wie- 
rze zbłądził , ale tylko część, bo Moyżefz z Lewitami 
ktorych było dwadzieścia y dwa tyśięcy, wiary, Bofkiey nie 
firáčilí, Zá czálow Eliálza, takze nie zbłądził w "R Ga 

J: 
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ły, Koščioť, bo Krolewftwo Judzkie do ktorego Jeruzá- 
lem należało trzymało wiarę y miało wiele Krolow S. 
Kroleftwo zaś ]zrdelfkie ktore było oddzielone od piet- 
wfzego, począwfzy od Krol Jeroboama po więkfzey czę: 
śći utraciło wiśrę y bałwochwalftw fie chwyčifo, prze- 
čie iednak y wtym Kroleftwie znaydowali fię wierni, iá- 
ko to Eliafz,y śiedm tyšigcy mężow, według świadectwa 
pifma S. 3; Reg. 19 0 ktoťych że Eliaíz nie wiedział y ro- 
zumiał že innych niemasz wiernych oprocz niego w Krole- 
ftwie Izráclíkim dla tego rzekł že fam zoftał, lubo nie fam 
byť. Ani cała Synagoga Zydowfka za czafow Chryftufá 
utrdćiła one wiáre, ktorą przedtym wyznawała, śle tylko 
odrzucona ieft dla ceremoniy y ofiar, ná ktorcy miey- 
fce Kościef Chryftufow náltapiť.- tai | 

Odpomiejš ná to wfytko drugi raz. Zie Rosčioť Chry- 
ftufow miaf obietnicę Chryftufá, że w wierze nie ma zbía- 
dzić, śni w błędy w paść, dla tego cały Koščioť Chryftu- 
fow dla tey obietnice zginąc nie może,  Kościoł 
zás lub złożony z pierwizych Rodzicow nafzych, lub zło- 
żony z Zydow, albo Synagoga Zydowfká, ták za czafow 
Moyżefza, lák.Za czalow Eliálzá y zá czálow Chryftufá, 
nie miała tey obietnicy Bofkiey, żeby mogła wiecznie 
trwać y wiary nie utracić. Y świe że Synagoga Zydow= 


fká byfa cieniem H znakiem Kościoła Chryftulowego, dla 
, 


tego iák ten nafta 
ginąć musiała. ; 

Ná ofšátni Žárzut odpowieff, IŻ nie wfzyfcy Apoftoło* 
wie S. widrę utráćili, źle tylko czytamy o Pietrze S. že (ie 
był Chryftulá zdprzał. Y o Tomálzu S. że nie dowierzaž 
żeby. Chryftus Zmartwychwftał. Do tego oprocz. Apofto- 
{ow było ták wiele innych ludzi wiernych, iako to AN 
święftza, ták wiele białychgiow pôbožnych, ták wiele 
Uczniow Chryftufowych y innych, ktorych był Chryftus 
tyśćiącami wiary świętey nauczył. Y Chryftus nie wfzyt 
Kim wymáwiaf niedowiarftwo , dle tym ktorzy nie dôwie- 
rzali. Y te medowiarítwo Apoftofow nie byfo utrácenie 

widry; 


Synágogá Zydowíká iśk ćień iśki z: . 
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Wiary, úle tylke iśkaś boidźn y powątpliwość byłś oZmár- 
twychwfidniu Chryftufowym, gdy ták pretko o zmartwych- 
witániu iego nie ufyfzeli idko fobie Zyczyli y obiecováli. 

Argument 3. Pod czás Aryánizmu pilze S. Hieronim 
že fię cały świat zadziwował, iż wtdk krotkim czášie fe- 
ktę Aryáňíka przyiął. Wiec ná ten czás cśly Kościoł Chry 

ufów wiarę utracił, | 

QOdpowief że Hieronim S. bierze cały Swiát zá wic- 
kizą część świśta, ktora (ie Arydńftwem zaraziła; nie rozu- 
mie iednak, żeby cdły świśtto ieft wizyfcy šwiátá ludzie 
fali fię Ariánámi, bo cała prawie Gśllia z Hilárym Pikta- 
wińfkim, y cały Rzym z Duchownemi, y wieleinnych ludzi 
po roznych świata czesčiách widry Chryftufowey dotrzyma- 
li, Arydnftwem fięnie zárázili, y náten czásnie w/lzytek Ko- 
śćioł Chryftufow w wierze zbłądzij,dniwfzytek zginął. A 
my też tylko ek kb: y twierdziemy, że lubo Koščioť 
pártykulárny Chryftufow, ná tym álbo ná inaym mieylcu 
z błądzić wwierzć może y zginąc, iednak Kościoł wizy- 
tek y powfzechny w całym šwiečie (ie znayduiący, zbłądzić 
nie może wwierze, upaść y zginąć, dła rácyi w kon- 
kluzycy położonych. ` Noe est | 

Argument 4. Papież będący głową Kościoła, zbłądzić 
może w wierze, Więc y Koščioť. - ` 

Odpowie Papież 1áko prywátna oľobá może co trzy- 
mać przećiw wierze, śle iáko publiczna oľobá y Pafterz 
edlego Koščiofá Chryftufowego náuczaigcy cały, Koščioť, 
ták zbłądzić w wierze nie može, y nie može nic uczyć 
Kościoła całego, coby było przeótw wierze, bo ták Chry- 
ftus Pan obiecał Piotrowi S. y Sukceľorom iego temi fo- 
wy: Prošiľem zá čie Pietrze áby nie uftálá wiara twoia, Y ty 
nickiedy námrocoky , utwierdź w wierze braći tmoicb. 

Argument 5. Dan. 9. czytamy Výšánie Hoftya y Ofiárá 
y w Łukafza S. cap. 18. czytamy. Gdy przydžie Syn czlo- 
wieczy, rozumie? že znaydžie widrę ná žiemi. Więc zginie 
wiara zginie Koščioť. ; 

Odpovie: że Proroftwo Dániela było o mieście Ieru- 

i zalem, 
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„zalem, gdzie za zburzeniem iego ed Rzymiaa upadły Ho- 
ftye y oháry. Nato zás co Łukafz S. pifze.  - Ä 
Odpomiejš iż zá czáľow Antychryftá bardzo máťe 
Chrzeščián zoftánie, nić wfzyfcy iednak wyginą, śle ich 
zoftánie ták wiele, idk wiele bedžie potrzeba ná utrzyma 

nie Kosčióľá Chryftulowego. — z 
| Argument 6. Ktory ma Kalwin za naymocnieyfy, Kon- 
cilium generalne Bazylieńfkie złożyło Eugeniuíza z Papie- 
ftwa,maiąc go za Heretyka, a obráfo Felixa za Papieża, 
ztym wfzytkim Eugeniufz wdar fię na ftolicę Papiefką, 
ý onę znowu óśiadi, ód któregó inni Papieże, Kardýná- 
li, Bifkupi, nie (4 należycie tákiemni, iáko od nienáležý- 
tego bo zrzuconego Papieża pochodzący; Więć pízýná- 
miey od tego czalu Koščioť Ghrýftufow, zofłaiący w 
pofluizenftwie pod Papieżem Bzymíkim nie ief prawdzi- 
wym Kościołem Chryftufi. Więc od tego czálu widómy 
Kościoł Chryftufow w wierze zblądził, upadł, y zginął. 
Odpowieff Koncilium Bźzylieńfkie ná początku by- 
To ważne, bo mu prezydował Legat Papiefki, potym záš 
że powftálo przeciw Papieżowi w dalízych fwoich fef- 
fyśch y ákciách, ftałófię nie wažné, dni mu daley Legat 
Papiefki prezydował, y co fprawiedliwśi Bifkupi z niego 
fę roziechali, záczym złożenie Eugeniufza z Papieftwa 
było nie ważne, a zatym Eugeniufíz zawfze był prawdzi- 
wym yý należytym Papieżem, bo go zá takiego uznało in= 
ne w Florencýcy Koncilium, ktore oraz fię odprawowało, 
kiedy fię Końcilium Bázylieníkie, á iuż niť ważnym bę- 
dac kończyło; na ktorym Konciliuń w Florencyey pre- 
żydówał fam Papież, ý nanim był obecný Cefirz Grecki, 
y Poľef Cesarza Łacińfkiego, láko tedy Euéciiiu(z žáw- 
{ze byf prawdziwy y należyty Papież, ták inni Papieże y 
Bifkupi od miego* pochodzący byli należycie tákiemi , á 
żátym y od czálow Eugeniufza Papieża Kósčioť Chryftu- 
fów w poflufzeńftgie u Rzymfkiego Papieża będący, był 
y ict prawdziwym Kościołem, dni upadł śni zginął. Zkąd 
zawnie fię dowodzi że gorśi [4 Lutrzy y Kalwini nad aż 

mych 
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nych Heretykow Donátyftow od ktorych ten bľad wžieli, 
bo Donátyftowie udáwáli že Koščioť Chryftufow w świe- 
ie zginął, á tyľko w fámey Afryce przy Donáty[tách zo- 
ftal, w czym iako nieprawdziwi zwyciężeni y- zkonfundo- 
wani (3 od Auguftyna S, temiż ráčyami, ktore my mamy 
przeciw Lutrom y Kalwinóm; Lutrzy zás y Kálwini po 
z. fet lat aż do czafow Lutra y Kalwina twierdzą, iż 
Košcioť Chryftufow tak zginął w całym świecie, że w ża- 
dncy šwiátá częśći nie zoftał, 4 dopiero po tdk wielu lat, 
Luter y Kalwin Koščioť Chryftufow upadły podžwigneli 
y wfkrześili. A nie widzą Ľutrzy y Kálwini iż przeciw 
iwemu Kościołowi mowią, bo ieśli Koščioť Chryftafow 
zginął był, y przez tak wiele lat go'nie było, toć y Ko- 
ščioí Luteriki y Kślwińfki zginąc może y zginie, á przy- 
tym Lutrzy y Kálwini niemogą bydž pewni zbawienia w 
ták niepewnym Koščiele fwaim. Niewidzą y tego, iż gdy- 
by Kosćiofa Chryftufowego przez ták wiele lat aż do czá- 
{ow Lutra y Kálwiná nie było, toby przez wfzytkie te 
látá , artykuł ten wiáry S. Wierze w Kościoł S. Kdtolieki 
nie był prawdziwy, ponieważby nie było ná ten czas Ko- 
śćioła Katolickiego, á przećię artykuł wiáry S. záwlze 
bydz powinien prawdziwy. | i 


Konkluzya drugá. 


” Oty álbo znaki przez ktore poznáť, ktory ieft 
PA Kośćioi Chryftufow, fą cztery ofo- 
liwie, á fą te, że Kościoł ten ieft prawdziwy 
Chryftuľów, ktory ieft jeden, święty , Kátoli- 
cki y Apoftolíki. UE: Mao" 

Probácya y oraz explikacya. Koncilium Nieeńfkie wy- 
rážiťo znaki prawdziwego Chryftufi Kościofź temi fowy : 
Wierzę w icdńen święty Kátolicki y Apoftolíki Kościoł: 
Więc ten ieft prśwdziwy Chryftufi Kośćcioł, ktory ieden, 
święty, Kátoliéki y Apoftolfki. 

„A náprzod Kośćioł prźwdziwy, Chryftufow ieft ie- 
den 


* 


w 
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den iednością wiáry, uczeftnitwem iednychze Sdkrimen- 
tow , wypełnieniem iednychże praw Bofkich y Kościel- 
nych, pofufzenftwem świadczonym iedneyže Kościoła 
glowie Chryftufowi, głowie nicwidomey: y Wikáryemu 
iego Papieżowi głowie widemcy : wyrážiť tę iedność Pá- 
wel S. ad Ephef, 4. mowiąc: Ieden Pan, icdná miárá, sede 
Chrzefš. | 

Do tego że Kośćioł prawdziwy Chryfłufow ma trwść 
ná záwízey nigdy nie upadść, áni ginąć, według obietnicy 
Chryftufi mowiącego, iż brąmy piekielne, nie zwołuią 
Košciofá iego, śni go obálg, žeby zás ná zdwfze trwał Ko- 
ścioł, powinien mieć iedność, bo rzecz każda náczesci po- 


dzielona, rozerwána,-á ziednoczenia nig málgca, nie trwa- 
fa ic. 


Koščioť prawdziwy Chryftufow ief ý Święty; czę- 
ścią że icft poświęcony ná Świętą chwałę Bogu Nayświęc- 
fzemu; częścią, že żaden wtym Kościele bydz nie może, 
ktoryby przez Chrzeft Swięty, przez Świętą WiáreChry- 
ftufowe, nie Ra? fie wprzod Swiętym; Częścią że w tym 
Kościele nauka ieft Swięta, Sákrámentá Święte, Cereme- 
nie Święte, Práwá Swiere, ludzi tik wiele Świętych. 

left Kośćioł Chryftufow y Kátolicki, to ief powfze- 
chny,y po wízyftkim świecie rozfzerzony, bo niemáfz tego 
w świecie isa, gdzicby nie było Kościofa Chryfufo- 
wcgo; inne fekty po niektorych tylko fą micyfcách, áKo- 
śćioi Chryftufow wchłym świecie, iáko mowi Auguftyn 
S. Lib. 4. de Symbolo, cap. ro. Kościoł cały świat Opáno- 
waf, kážda žáš inna heretycka kongregácya, po kątach tyl- 
ko siedzi, | 


Powfzechnym ief y Uniwerfálnym Kościoł Chryftu- 


fow y ztąd, že záwíze wfzyftkich czáľow był, ict, y bẹ- 
dzie, á wlzýftkietinne fekty; fa poslednityfze, y wiele ich 
iuz upadło, álubo ich iefzcze wieleieft,iednak nie dawno 
bydz zaczęły.  Nśofłatek ief Uniwerfálny y ztąd, že 
wfzyftkich ludzi, ze wlzyfikich nacyi przýimuic, y Wiá- 
ty Chryftufowey uczy. a 


Isf 
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left tákze Koščioľ prawdziwy Chryfufow y Apo- 
folfki, częśćią że ieft ufundowany ná wierze y náuce 
Apoftolíkiey, iáko Páweí S. mowi ad Eph, 2. ktorą oni 
wzięli od Miftrza wfzyftkich Apoftołow Chryftufi Páná, 
y one po całym świećie przez lie, y fwoich Šukcefforow 
opowiadali y nauczali, Kościoły funduiąc y zakfaddiąc, 
częśćią, že ten Koščioť zawfze był rządzony od Apofto- 
łów, y teraz od takich ieft rządzomy, ktorzy idą od fa» 
mych Apoftofow, y má mieyfcá ich, przez należytą ľukcef- 
fyą naftępuią, iáko fie pokaże w trzedicy konkluzyey, 


Konkluzya trzecia. 
Ościoł Katolicki Rzymfki, tak w Rzymie, ią- 
ko w całym swiečie (ie znaydulący, rzadzo- 
ny od Papieża y Bifkupa Rzymíkiego, iako nay- 
wyżfzey Kościoła głowy, ieft prawdźiwy Kośćioł 
Chryftulá. 
| Probácya 1. Ten Koščioť ieft prawdziwy Chryftu- 
fow, w ktorym (ie znayduią cztery Noty álbo Znaki E 
wdziwego Kośćioła Chryftuľa : áže w Kościele Katolickim 
Rzymíkim, znayduią fię cztery znaki prawdziwego Ko- 
ścioła Chryftufowego : Więc Kościoł Katolicki Rzymfki, 
_ieft prawdziwym Chryftufa Kościołem. Pierwfza propo- 
zycya probowána ieft y dowiedziona w przefzłey drugicy 
konklužycy : á druga zás mnieyfza propozycya, ták fię 
piobuie: Naprzod Kośćiof Kátolicki Rzymíki ieft ieden, 
o iednęż wfzyfcy Kátolicy Rzymícy, bez żadney rožnicy 
trzymaią wiarę, y we mizykkkich fięartykułach wiary zga- 
dzáig, iedneż trzymáią Sákrámenta, iednęż naukę, icdnož 
máig prawo Bofkie, pod icdnymże wfzyfcy zoftaią Rzym- 
fkim Papieżem, iako fiaywyžíza głową Kościoła wego. 
left Kátolicki Rzymíki Kośćiof Swięty, bo wiárá iego ieft 
Swięta, taka, iakiey Chryftus y Apoftofowie nauczali, y 
anę zoftáwili, idkąsy ftaroday/ni Ghrześćianie Boje 
A $ o 
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Co fzerzey pokażemy w czwartym Znaku. Koščioť Rzym- 
fki iet Swięty, bo w mim (3 Święte Sakramenta, Swięte Ce- 
remonie : ludzi ták wiele Świętych, dobrze po Ghrzešči- 
ánfku žylacych, y ná zbawienie dufzy fwoicy prawdziwie 
zárabiálatych: ktorego złafki Bofkiey doftepuig, idko do- 
brzy y prawdziwi Chrzeščiánie : fam tak Luter Lib. Có- 
tra Anabapt: przyznaie temi fowy: WWyzndiemy, že pod Pa- 
picżem iefi dobre Cbrześćidńfiwo, zkąd y do mas przyjšľo. Wy- 
znńiemy. źe pod Papieżem iefi pranidziwe Pifmo S: prawdziwy 
Chrzefi,prawdźimy Sdkramemt Oftarzd, prawdźiwe klucze ná odpu- 
fczenie grzectom. Wiecey rzekę, że pod Papieżem iefi prawdzi- 
we Chraesčiánfimo, y owfśem prarvdžima treść y fimó šftoiá 
Cbrześcidńhwa. -Toż mowiyKálwin: Więc iet Swięty 
Koscioť Rzymfki pod Papieżem będący, zá zdaniem fá- 
nychże heretykow; ponieważ w nim dobrzy y prawdziwi 
fą Chrześćiśnie, ponieważ wnim każdy zbawiony bydz 
może. 
left Koščioť Rzymfki pod Papieżem będący Kitóli- 
cki, to ief powfzechny Uniwerfalny, y po całym świecie 
rozfzerzony, bo niemafz w całym świecie takiego Pán- 
ftwá, gdžieby Rzymfka wiara nie zafzła, gdzieby Koščioť 
Rzymfki, nie był przez Papieża, y Apoftofów iego fundo- 
wány. left nácftátek Apoftolíki Kośćioł Rzymfki, bo od 
Apoftota Piotra fundowany, przez Sukcefforow iego, nie- 
przeftannie, aż do nafzych czálow záchowány, zawfze bo- 
wiem od S: PiotráApeftofá rdchuiąc, aż do dziśieylzego 
Papieża, ieden po drugim nieprzeftannie, Bifkup Rzym- 
fki pa Stolicę Apoftolíka y ná Papieltwo rządzące cáfym 
Kościołem Rzymíkim, w całym świecie zoftálacym, wlte- 
powaf: ktorą nieprzeftanną Rzymíkich Papieżow, iedne- 
go po drugim fukceflyą wziętą naypierwey od S: Piotra 
Apoftofa, wważywizy Auguftyn S: Cap. 4. Epiftola: con- 
tra fundamentum, rzekł; iż ofobliwie dla tey Papicżow 
Rzymfkich nieprzeftánney po Pietrze S: fukceffycy, chciał 
bydz y zastať w Kościele Katolickim Rzymfkim. 
ò W 2 Do 
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Do tego Koščioľ Rzymíki ieft Apoftolfki y ztąd, że 
trzyma y uczy tey wiáry, ktorcy fię nauczył, y ktorą wziął 
od Piotra S: Apoftofá, y ktorą ftárodawni Chrzeščiánie, 
bližší. będąc czafow A poftolíkich trzymali: tak fámi przy- 
znawaią heretycy, powiádáiac : že te drtykuły wiáry, kiore 
my trzymamy, 4 oni nie trzymáią, y Rárzy a dawni Oyco- 
wie y Chrześćiánie trzymali, MNaprzod Kalwin Lib: z, 
inftit: cap: 16. $9. ták mowi o Czyfcu: Bayká.iefi o miey- 
feu podziemnym, ktore návymáta Czyfcem, lubo o nim wielcy Au- 
ťorozvie nápijáli. a przez wielkich Authorow, rozumie Kál- 
win ftárych Oycow Świętych. Tenże Lib: 3. inftit: cap: 
$. $ 10. pifze : Przed tysiąc y texyftá lar, było to m zrvyczáru, 
že fig modilono zá zmártych, ale w/tyjcy fiárzy, przyzmdię, w tym 
zbťadžili. _ Tenże lib: 3. inftit: cap: 15. $2. mowi: Ze 
fšárzy Doktorowie uczyli, iż dobre uczynki, [3 przed P. Bogiem za- 
ftugámi. Tenże lib: 4. inftit: cap: 4. 8 10.> Sżdrożytność 
zgrzefyta, že Bifkupom w bezżeńfiwie żyć rofkazółć, nád náuke 
Pánťá. y cap: 12. S 23: mowi: iż zdawna zakazano Xiežy 
mieć zony, co sef? tyránfimo. Y 8 20. tenże mowi: Nie smiem 
wymawiać fláryck z tych Zabobonow, ktore få okazyą Tyráň/vá, 
že obfermowali pofl wielki guádrágexymálny. Tenże lib: 4. 
inf: cap: 15. $ 20. mowi. Oddawnycb wiekow, áprámie od 
[ámego początku Koščioľá, zmyczay tem icf, że y Láycy mogą 
cbrzćść, m niebytnošči Kápláná, gdy tego pilna iefš potrzeba, ale 
nie widzę fłufiacy rácycy. Y w innych wiáry nafzcy artyku- 
dich przyznáie Kalwin, że Rzymfcy Katolicy te y teraz 
trzymaią wiary (weiey artykuły, ktore trzymali ri JÁ 
ftárzy Katolicy. Tož przýznawáig y Lutrzy w (woic 


« GCenturiách, naprzykład w Ceturiey drugiey'cap: 4. Col: 


60. Niedbdle fłarzy Doktorowie mowili, o ludzkim ufprawiedli- 

siení, bo nie uczyli tego, že człowiek fšáie fię upprówiedliwiony 

przez fimę miáre. Y w-Centuriey trzečicy cap:.4. Col: 83. 

Obacz w Doktorách, idk iámnie pifią o wzyrvániu Świętych Pán- 

Jkicb, ná pomoc ludzką. Y w Genturiey czwartey Col: 295. 

wipominśią o wielkich y fárych Authorách, iáko A 0 S: 
| ' tá- 
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Atánázym, Bázylim, Grzegorzu Námziánzenfkim, Epiphá- 
niufzu, Ambrożym y innych. Ktorzy piláli y nauczali e 
wzýwániu Świętych Pańfkich, a przečie wzywánie Swię- 
tych Pańfkich, bafwochwalftwem nazywaią Lutrzy; y w 
innych także Centuridch przyznawaią Lutrzy, że artykuły 
wiary Katolikow Rzymíkich, ftarodawni y ftśrzy a Świędi 
Katolicy trzymáli, ktorych iednak oni trzymać niechča, 
woląc nową wiarę. Więc wiárá Kościoła Katolickiego 
Rzymfkiege, ieft Apeftolfka, bo ftárodawna, od fámych 
Apoftofow, y ftárych Kátolikow, anaftępcow blifkich Apo- 
ftofow wzięta. | 

Probácýa 2. Widomy Kościeł Chryftufow, nie mo- 
že w wierze zbłądzić, upásč, y zginąć, iako w pierwfzey 
pokazálišmy konkluzycy : Więc od czáľow Apoftelfkich, 
aż do nafzych terdznieyfzych czafow, nieprzeftánnie Ko- 
ścioł prawdziwy Chryftulow, trwa w iedneyże wierze, 
ktorą miał na początku od Apoftołow; -áže taki Kościoł od 
czálow Apoftolfkich, áž donślzychczafow, nieprzeftánnie 
trwáigcy, nic ieftinny, tylko Koščioť Kśtolicki Rzymfki, 
bo inne f4nowe, iako to Luteríki y Kálwiníki : WiecKo- 
śćioł Katolicki Rzymíki, ieft prawdziwy Koščioť Chry- 
ftufow. 

Poiwierdzafię toż.  Kośćioł Kátolicki Rzymfki, od 
Papieża rządzony był w całym świecie, iedenże na póczą- 
tku, y był prawdziwym Kościołem Chryftufi, y trwał nay- 
mniey przez pięć fet lat, wiedneyže Chryftulá wierze, á 
innego ná ten czas Kościoła Chryftufowego nie było, tyl- 
ko ten fam, iáko fámi Lutrzy y Kálwini mowią; áże cá- 
ły Koščioť Chryftulow prawdziwy, nie mogľupáść w wie- 
rze przez biedy, y zginąć. Więc Koščioť Katolicki Rzym» 
fki, tenże teraz ich, ktory był zá czáľow Apoftolfkich, y 
po nich przez pięć fet lat trwał, 1 | 
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Konkluzya Czwarta. 
Uterfki y Kalwinfki Kośćioł ( toż fię mowi o 


~ innych podobnych ) nie ieft prawdźiwy Ko- 
śćioł Chryftulow. 

Probácya 1. Koščioť Katolicki Rzymfki, ieft Koščioť: 

rawdziwy Chryftuľow, iákosmy w przefzłey pokazali Kó- 
kirey: Więc Košciož Luterfki y Kalwiniki, przećiwny 
Rzymíkiemu będący, y znim nie trzymáiacy,nie ieft Chry- 
ftufow Koščioť,, ktory ieden tytko bydz powinien, boic- 
denieft Bog, ieden Chryftus, iedná wiárá, ieden Chrzeft. — - 

Probácya2. Nic ieft ten prawdziwy Kościoł Chry- 
ftuľá, ktory w wierze zbłądzić može, bo Kościoł prawdzi- 
wy Chryftufow, powinien bydz kolumną, y firmamentem 
prawdy; a że Lutrzy y Kálwini trzymaią, że cały widomy 
Kościoł zbłądzić mozę w wierze; Więc Kościoł Luteríki 
y Kálwinfki, nie ieft prawdziwym Chryftufá Kościołem ; 
bo ich Kośćioł zbłądzić môze w wierze, y ták Lutrzy y 
Kálwini, nie mogą bydz beśpieczni o zbawieniu fwoim, 
ponieważ w takim żyią Kościele, ktory może w wiezace > 
zbłądzić. 

Probásya 3. Kośćcioł Luteríki y Kálwinfki, pocho- 
dzi od Koščiofá Katolickiego Rzymíkiego, á že Kośćioł 
Kátolicki Rzymfki. iuż był w wierze zbťadziť, 1áko Lutrzy 
y Kalwini udál4, gdy Luter y Kalwin naftal: Więc Ko- 
šiol Luteríki y Kalwinfki, pochodzący od Kośćiofd Rzym- 
fkiego, w wierze błądzącegó; y fam w wierze błądzi, a 
á zatym nie ieft prawdziwym Chryftufi Kościołem. 

| Probdcya4. Ponieważ cały Kosčioť Chryftufow zbłą- 
dził, nim Luter y Kalwin nśftali, y nie byfo prawdzi- 
wych Kátolikow y Chrzeščian. zkadže tedy Ittrzy y Kál- 
wini, wiáry dobrey fię nauczyli; zkąd fie Košsčioť ich 
wziął bydž prawdziwym Kościołem Chryftufá, ponieważ 
ten iuż według nich zginął, 
© Probácya $. Nie może bydž prawdziwy ka 
| s Chry- 7 
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. Chryftufow, bez prawdziwych Bifkupow y prawdziwych 
Xiężey, bo rząd Koščiofá, zlecony ieft prawdziwym Bifku- 
pom, idko świadczy pifmoS, AA: 20. Prlauyčie Siebie y cá- 
Tey trzody, nád ktorą was Duch S. pofiánomiť Bifkupami, żebyście 
Kościołem rządzili, tak uczy y S. Cypryan, Epift: 9. lib: 4. 
Kościot nic innego nie ieft, tylko ludzie mieri, z Bifkupem żłącze” 
ni. Toż. trzyma y fam Kalwin, Lib: 4. inftitút: cap: 3. 
$-4. Nafiępuią Pafierze y Doktorowie, bez ktorych Koščio? nigdy 
bydź nie może S A ze u Lutrow y Kalwinow, nie maiz 
prawdziwych Bifkupow, y prawdziwych Xiežy. częścią že 
či fą tylko prawdziwi Bifkupi y Xięża. ktorzy lą ordynowa- 
ni y konfekrowani albo święceni od prawdziwych y świę 
conych Bifkupow, iákośmy to wyżcy pokazáli pod tytu- 
em Duchowieńfiwo.  Fierwśi Bifkupi Luterfcy y Kalwin- 
fcy, byli Luter y Kalwin, či nie byli poświęceni ná Bifkup= 
ftwo, dle tylko byli prości Xięza, drugich też naftępcow 
fwoich, nie mogli ordynować y święcić ná Bifkupftwo, 
gdy fámi tákiemi nie byli, y tey mocy nie mieli, záczym 
u Lutrow y Kálwinow, niemafz prawdziwych Bifkupow y 
Xiežy. Częśćią że ten ieft tylko Xiądz prawdziwy, ktory 
na Oftarzu P.Bogu oddaie ofiarę zá ludzi; u Lutrow zás y 
Kálwinow niemáíz oftarza, źle tylko profty ftoł, nie mafz y 
prawdžiwey ofiary, ktorą by Xiądz na Oftarzu P. Bogu od- 
dawał zá lud, bo znieśli Míza S. w ktorcyby Xiądz Ciało 
y Krew Chryftufź P. pod ofobámi chlebá y wina, zá ofiarę 
P. Bogu oddawał za ludzi; y ták unich niemáíz Xiężey, 
bo tych urząd włalny icft z poświącenia fwego, ofiáre Bo- 
gu ná ofrarzu oddawać, ale tylko u nich, y według nich- 
że fimych, fą Miniftrowie, Predykanći, Páfterze: Więc 
gdy Bifkupow y Xięży nie miią, niemáíz też u nich pra- 
 wdziwego Kościofa Chryftuľowego, bo tenbydž nie može, 
bez prawdziwych Bifkupow y Xięży. . 


Probácya 6. Kościołowi Luterfkiemu y Kalwinfkie- 
mu, nie fuzg cztery znąki Kosciofá prawdziwego Chryftu- 
fá: Więc nicief prawdziwym Kośćiołem Chryftufowym. 

Ná Ana- 
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A naprzod Kościoł Luterfki y Kálwinfki, nieieRieden, be 
mic fą iedney wiary, dle co gľowá, to rozum, 

S: tlumaczenie, y wfimym Luteríkim Kościele, prze- 
{zio nad Ro rożnych fekt, ták y w Kálwiníkim Kościele; ani 
iednoż záwíze trzymśią, dziś co innego wierzą, á iutro co 
iňnego, iáko o nich powiedział Georgius Xiąże Sáfkie, áni 

iednę máig Kościoła fwego głowę, ktoraby nim wfzytkim 

rządziła, y do iednegoż ártykuľow wiáry rozumienia pro- 

wádzifá. Nie ieft tež Koščioť Lureríki y Kálwinfki Swie- 

ty, gdyz Lutrzy fafízow uczą, že przykazania Bofkie, do 

wypełnieniafą nie podobne: chociaż y z pomocą fáíki Bo- 

fkicy ; że dzieći niewinniątka, gdy Chrzeft przyimuią, ná 

ten czas rozum dofkonáfy mdią, y onego do uwierzenia w 

Chryftufi užýwáig: że człowiek chociażby naygrzefzniey- 

fzy był, {fáma wiśrą ufprawiedliwiony fe ftáie, y PanBog 

nie przyczyta mu grzechow dla icgo wiáry.: yinnych rze- 

czy nie świętych, dość uczy Luter; iáko y Kalwin uczy, 

že Bog ich fprawcą grzechow ludzkich, y do grzefzenia 

przymiewala Bog; że Chryftus ná Krzyżu defperował, Y 
za wizytkich nie uma, y inne bluzžnierftwá w 

Dość nie święci y fámiž Luter y Kślwin, gdy śluby 
czyftośći Panu Bogu poczynione, y w fobie, y w Zakonni- 
kách, Mnilzkách połomali, gdy pokuty, ipowiedzi, mor- 
tifikacye, pofty, poznośili, atym fimym ludzi na wízytko 
złe rolpalali. Ani Kośćioł Luterfki y Kálwiníki ieft Ká- 
tolicki, bo fig po całym nie rozízetzyť świećic, śni wizy- 
tkich czálow byť Y nie máíz žadnego narodu ogán- 
fkiego, któryby przez Lutrow y Kálwinow wiárę chea. 
fową przyigí, ale cokolwiek narodow icf, že fie ftáli Chrze- 
ścianami, fali fię takiemi przez naukę Rzymíkich Kátoli- 
kow, y že widzieli życie ich świątobliwe; y wielkich cu- 
dow czynienie ; Lutrzy zasy Kálwini, nie umicią pogan do 
wiary nawracać; ale tylko cifną fię do Pańftw Katolickich, 
y w nich, takich, ktorym fwoboda y fwawola (inákuie, złą 
fwoią fekta zarażdią, od dobrey widry, y dobrych odwo- 


dząc 


. . , 
to inne pifma 


ymysla. 
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dząc obyczáiow. Y tak nie obaczyć zadnego Pánftwá Lu- 
teríkicgo y Kalwinfkiego, ktoreby wprzod nie było Rzym- 
fkim Katolickim : Co fimo oczywiśćie pokazuie, že (4 he- 
retykami, bo heretycy zawfze lą poślednicyśi od Rzym- 
fkich Kátolikow, y ad nich fą oderwáni, iako w każdych 
łacwo widzieć herezyách. — Náoftatek Kościof Luterfki y 
Kálwinfki, nieieft Kośćiof Apoftolfki, częscią że Lutrzy y 
Kálwini, iáko im zadáte z nauki Tertuliana lib:- de præ- 
fcriptionibus, hie mogą pokazać fukceflyey nieprzeftan- 
ney (wych Bifkupow yPafterzow, idącey od fimych Apo- 
ftolow,y z poftánowienia ich, aż do tych czafow. Częścią 
że nauka Kościoła ich, nie ieft Apoftolfka, ale fa ftare yda- 
wne bledy hererykow dawnych; dawno tež od Kośćiofa 
S: y od dawnych Oycow S: potępione, y iuż były zápo- 
mniane, aż od Lutrow y Kaiwinow wfkrzefzone y odno- 
wione zoftały. láko dochodziemy z katalogu ftárych he- 
rezyi, wypilánym od S: Auguftyná, Hieronymá, Damafce- 
ná, Epiphániu[zá, Theophiláktá, y inych. 

Pierwffa była herezya Symoniánow , od Symoná 
Czárnokšiežniká pochodzących , ktorzy uczyli, že czło- 
wiekowi do zbawienia dość mieć wiarę, a dobrych uczyn- 
kow nie potrzeba : tak pifze Jreneulz libr: r. cap: 20. 
Eunomiáni uczyli, že Pan Bog człowiekowi, żadnych iego 
grzechow, nie poczyta za grzechy, byleby tylko miał wiá- 
rę, tak świadczy Auguftyn S: lib: dchzrefi cap: 54.. Ten- 
že S: świadczy lib: de fide % operibus cap: 14. iż ta here- 
zya ucząca, że fámá wiadra doftáteczna ieft do zbawienia 
bez dobrych uczynkow, iefzcze zá czafow Apoftolfkich fię 
wizczęfa. Ten tedy błąd tak dawny, y potępiony od fá- 
mychże Apoftofow SS: Piotrá,Janá, Jákubá, Judy uczących, 
że oproćz wiary fą człowiekowi potrzebne dobre uczynki 
do zbawienia; wznowił Luter y on trzyma lib: de Babyl: 
Captivit: tak pilząc : Imdczey fig cztowsck nie może zľaczyč g 
Pinem Bogiem, tylko przez widrę, -o dobre uczynki on nícdba. Y 
tamże, Tak bogaty iefł Cbrześcianin, że zginąć nie może, cho- 
ćiażby chciał, y chociażby zle 4 chybá žeby niechčiať mierzyć. 

Kal- 
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Kalwin zaś lubo pozwala, że dobre uczynki fą potrzebne 
do wiáry, nie tak iednak żeby były zafugami wiecznego 
zbawienia, dle tylko že fą fkutkicm y znakiem dobrey wiá- 
ry, iáka była herczya Symona. wt 

~ _ Druga herezya byfá Floryná, ktory uczył, že Bog 
ieft RA grzechow, 0 czym świadczy Ireneus apud 
Eufebium hb: 5. hift: cap: 20. Tenże błąd trzyma Kál- 
win lib: r. inftic: cap: 18. $.2. temi fowy: Nie tylko z 
dopuficzemsa, dle y z woli Bofkicy ludzie grzeffą. Toż trzyma 
y Philippus Melanchton. mowiąc: iż ták żefł džieľo Bofkie, 
zdrada Iudaffa, iáko y námrocenie Pawia, Ktora Sentencya, po- 
dobała fie Lutrowi. 

Trzecia herczya była Pepucydnow, ktorzy y Białe- 
głowy Xiężą czynili, idko świadczy AuguftynŚ: lib: de 
hzref. cap: 27. Luter też pozwala, że Białagłowa może 
fuchać fpowiedzi, rozgrzefzać y adminiftrować Sakrament 
pokuty, y tak ważnie, iáko Bifkup ślbo Xiądz. iakoż y u 
Kalwinow w Angliey niewiáftá, ict naywyzfzym Papie- 
zem. z a 

Czwarty błąd by! Nowácyánow uczących, że w Ko- 
śćiele Chryftufowym, nie mafz Sákrámentu pokuty, tylko 
fam Sakramćnt Chrztu, y Sákráment nawet Bierzmowánia 
odrzucili: tak y Kalwin z Lutrem, ieden tylko Sakrament , 
Chrztu naznacza, nie przyimuiąc Sakramentu Bierzmo- 
wania. 

Piąta była herezya Donátyftow uddiących, že Ko- 
ścioł Chryftulow, złożony ieft z fimych ludzi Świętych, 
y že Kośćioł widomy Chryftufow zginął, á w fimey tylko 
Afryce fię znalazł, idko świądczy Aug: S: lib: de unitate 
Ecclefix cap: 12. Ciž Donaftowie Kátolikow, Bifkupow, 
Xięży; Zakonnikow prześladowali, y fekrutnie zábliiáli. 
Toż uczą A y Kálwini, y ták przesláduig Kátolikow. 

Szofła byda herezya Acriulá, ktory uczył, že zá Zmár- 
Tych modlic fię nie potrzeba, dni ofiar czynić, dni poftow 
trzeba zachować, y že nićmafz rożnicy między proftym 
Xiędzem y Bifkupem. ták świadczy Auguftyn $: lib: de 

żę hg- 
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harefi, cap: 33. ygEpiphanius hærefi 75. Toz teraz trzy- 
maią Lutrzy Ab or 

` Siodma była herezya Vigilancyufza, ktory uczył, že 
Religuij Swietych, nie trzeba czcić, że zmarli modlitw 
nafzych nie fucháig, á zatym daremna ieft modlić fi do 
Swiętych : że Duchowni powinni mieć żony; že opulzczać 
świata dla Chryftufa nie potrzeba, ani do Zakonu wltepo- 
wść: tak świadczy Hieronym S: lib: contra Vigilantium. 
Toż teraz trzymdią Lutrzy y Kálwini. 

Ofma była herezya niektorych, á podobno Neftoria- 
now, iáko piíze Cyril S: ktorzy uczyli, że pod ofobami. 
chleba y wina konlekrowánemi, dopiero ná ten czas znay- 
duie fię Ciśło Chryftufowe, kiedy ieft w zębach. Tož té- 
raz trzymála Lutrzy. — Piíze y Theodóretus in Dialogo, 
qui dicitur impactibilis zIgnacego.  Oczym wfpomina y 
śiodmy Synod AA: 6. Tom: 3. że byli tacy heretycy, kto- 
rzy w Sakramencie chleba y wina, nie przyznawali bydz 
prawdziwego Ciała y Krwi Chryftufowcy, śle mowili, iż 
tam tylko ieft (ámá figura, y fam obraz Ciała Chryftufowe= 
go. Tož teraz trzymaią Kalwini. 

Dziewiąta była herezya Zenánialzá Perfy, ktory o- 
brázow Chryftufź y Świętych, czóić zakazał, pifze otym 
Nicephorus lib: 16. cap: 27. Tož teraz trzymaią Lutrzy y 
Kalwini. 

Dzieśiąta była herezya Lámpecyánow, ktorzy uczyli, 
že ślubyZakonne, nie powinny bydz wieczne,ále trzymść ie 
wolno, pokifię komu podoba. Swiadczy otym Damaf lib: 
y 1. herefibus. Toż trzyma Luter, y tonápiľať o slu- 

ách, 
© S4 yinneadawnych heretykow błędy, potępione od 
Kościoła S: aprzecię teraz od Lutrow y Kalwinow wzno- 
wione, ktorych dla krotkośći nie wfpominam. Zkąd fię 
pokazuie, zła ich, y nie Apofolfka wiara. 


X 3 - £k- 
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Láfká Bojka. 


Alwin mowi, że fámi sylko do Niebá przeznacze- 
ni, máig Łafkę Bofką, zzafug Chryftulá, anie či, 
ktorzy fą na wieczne potępienie przeznačzéni, 
Ktory błąd icgo, iuż ief wyżcy impugnowdny 
pod tytułem Cbryffw«, w pietwfzey konkluzycy. Druga, 
mowi Kalwin z Lutrcin. že łafka Rofka uiprawiedliwidią- 
ca, nieieft wnętrzna człowiekowi, y wnętrznie fię wnim 
znayduiąca, dle iefł powierzchowny fawor Bofki prze- 
ćiw człowiekowi, y miłość Bofka, ktora człowieka kocha; 
albo ieft fimo Chryftulá ufprawiedliwienic, y świątobli- 
wość iego, gdy ią człowiek fobie ápplikuie y przyczytu- 
ie przez wiarę. Trzecia, mowi Kálwin, że fálká Bofka 
człowieka wipomagśigca do ákcyi, y pomoc mu daiąca do 
dobrych uczyfikow, odbiera człowiekowi wolność, tak, że 
ákcyc y uczynki człowieka, pochodzące złafki Bolkiey, 
nie {4 człowiekowi dobrowolne, ślę niewolne, y przymu- 
do pokutowa- 
y wolr:osči, „do 
Katolickicy zaś y prawdziwcy nauki. 
Konkluzya pierw fa. 
Aíká Bolka ufprawiedliwiająca, ieft człowie- 
kowi wnętrzna, y wnętrznie fię w nim znaye 
duiąca. 


Probácya 1. Páwef S: 2,Cór:r. mowi: Nidznaczy? kos, 

y dať nam zaftárvg Duchá w fercdch nálfych. Y u laná i. Ep: 
cap: 3.- UWelks ktory fig návodžiť z Bogá, grzechu nie czyni, bo 
nasienie iego 16/8 wnim, Y ad Rom: 5. Milosť Bojka widna 

` teft w [ercá nájše przez Duchá S: ktory mám ief ddny, W po- 
mieniónych mieyfcach pilmá S: y w wielu innych, láWwno 
czytamy, że zaftawa y dar Ducha S: y miłość Bofka, dána 
nam ich, y wlána w fercá, y nasienie Bofkie w nas zoftáje: 

„ Więc mamy to wnętrznie: Więc wnetrznie w człowieku 


znay- 


fzone, y człowiek miawfzy táka fálke Bofką 
nia naprzykład, iuż nie ma mocy, władzy, 
niepokutowania, 
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znayduie fię fáľká Bofka, w pomienioným pifmie wyrážo- 
na, przez zaliáwe y miłość Duchá S: y przez nasienie Bo- 
fkie. | 

Pretácya 2. — Auguftyn S: lib: de peccat: meritis 
& remiflione mowi: Bog ddie (ivego duchá naytdjemnicyfią 
wiernym lájka, kiorg tdiemnie mlema y dźiatkom. 

Probacya 3. Concil: Trident: Sef: 6. can: 11. ták 
uczy: Ktoby mowił, że ludzie ftála lie uípráwiedliwione- 
mi, álbo fámym przyczytániem ufprawiedliwienia Chry. 
ftulowego, albo lámym grzechow odpufzczeniem bez fá- 
fki y miłośći, ktoraby w fercá ich przez DucháS: widna 
była, y ktoraby w nich wnętrznie była; albo iz tá fáľká- 
ktorą ufprówiedliwionemi fię ftálemy, ieft tylko fawor Bo, 
fki: niech taki będzie wyklęty. 

Probácya 4. Człowiekowi bydz w łafce Bofkiey, nic. 
innego nicicft, tylko bydž od P. Bogá umifowánym, iáko 
fámi heretycy przyznáig, Bog zdś czlowieká miłuiąc, przez 
to miłowanie, fpráwuie w nim wnętrznie dobroć y dofko- 
nóiość nśdprzyrodzoną , ktora ieft łafką Befk4, czyniącą 
człowieka godnym mifości Bofkicy ; bo miłość Bofka, tym 
fe rożni od miłośći ludzkiey, że ta będąc niepłodną, w 
rzeczy ktorą kocha, dobroći nie fprdwuie; śle ią w nicy 
fupponuie y znayduie: Miłość zás Bolka, že ieft (kute- 
czna, człowieka kochdiąc, y ordynuiąc go do zbawienia 
wiecznego, ipráwuie wnim dobroć y dofkonálosé nád- 
przyroczoną, ktora ieft fáfkg Bofką, czyniącą człowieka 
ipolobnym , áby był w kochźniu Bofkim; iáko bowiem 
Bog miiuiąc rzeczy przyrodzone, fprawuie w nich dobroć 
y dofkonatość przyrodzong ; ták miłuigc człowieka, á or- 
dynuiącgo do koňcá nádprzyrodzonego, to ieft zbawienia 
wiecznego, Ípráwuie w nim dobroć y dofkonáfosú nádprzy- 
rodzoną, to «fi wnętrzną fáfke : Więc ťáfká Bofka ufpra- 


wiedliwiaiąca, ief człowiekowi wnętrzna, y Wnetrznie (ie. 
w nim znayduie.. 


Kuckniefj. Przeznaczenie człowieka do Niebá, ma 
w fobie miłość Bofką, á przećię to przeznaczenie, nie fpra- 
X3 i WUICy 
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wuie w człowieku fafki Bofkiey,-bo fię trafia, że człowiek 
do Nicbá przeznaczony, nie ma Tafki Bofkiey, śle w grze- 
chu zoftáie: Więc miłość Bofka nie fprawuie w człowieku 
tafki wnetrzney. 

Do tego nienawiść, ktorą czľowická grzefznego Bog 
nienawidzi, nic w człowieku nie fprawuie : Więc ani mi- 
ość, Náoftátek miłośc 1ákiey rzeczy, fupponuie dobroć 
iey, dla ktorey ieft godna miłości. Ze zaś bowiem w czło. 
wieku grzefznym, nie máíz dobroči, śle złość, dla tego 
człowieka grzefznego Bog nie miłuie: Więc miłość Bo: 
fka, nie fprawuie w człowieku dobroci, y fálki wnetrzney. 

Odposvief? ná pierm/fy Zarzut: Przeznaczenie czľowic- 
ka do Nicbá, zámyka w fobie milość Bofką, dle nie záwlze 
iednakową, bo gdy człowiek do Niebá przeznaczony, ieft 
w.grzechu, na ten czas miłość Bofka ku takiemu ezłowie- 
kowi ieft niefkuteczna, y dla tego w nim nic nie fprawu-. 
ic; Naten czás zaś, gdy Bog takiemu człowiekowi ná pe- 
wny czás dektetem fwoim poftánowiť dać łafkę fwoię, ma 
ku niemu miłość fkuteczną, ktora wnim fprdwuie łafkę 
wnętrzną. 

Ná drugi Zarzut odpowieff, Ze nienawiść icft odwro- 
ceniem fię Pana Boga od człowieka grzefznego, y dla te- 

o nic w nim nie fbrdwuie, dle iefzcze od niego odbiera. 
kę fwoię: miłość zaś Bofka, że ieft niwroceniem fię P. 
Boga do czľowická, y ziednoczeniem fię z nim, dla tego 
w nim fafkę fwoię fprawuie. De tego człowiek grzelzny, 
fam zśiebie ma złość y grzech, dla ktorego godzien ieft 
nicnawiśći Bofkicy: człowiek zás nie grzeízny , nie ma 
fam zšiebie dobroči, y tákiey cnoty, dla ktoreyby godzien 
był miłośći Bofkiey. 

Ná trzeci Zarzut odpowieff. Miłość ludzka, dla fwcy 
niedofkonałośćci, fupponuie dobroć w rzeczy, ktorey fię 
dotyka : miłość zás Bofka, że ieft dofkonśła y fkuteczna, 
nic fupponuie dobroći w rzeczy, ktorą miłuie, śle ią w nicy 
fprawuie, y czyni dobra, 

, Koz- 
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| Konkluzya druga. > 
y Atá Bofka wfpomagaiąca człowieka do do- 


brych akcyi, nie odbiera człowiekowi wolno- 
Śći, ani go przymufza do akcyi, ale tak go wfpo- 
maga do dobrych akcyi, że mu zoftawuie władzą, 
y wolność do złych akcyi. 

Probdcya. Pifmo S: uczy, żeiedni idą zá wolą Bo- 
1kg, y iege powołaniem, idko uczynił Mśteufz S: naCle 
siedzący, Paweł S: w drodze będący, Zácheuíz ná drze- 
wie, Zboycá ná krzyžu. Inni zás iáko Zydzi, woli Bofkiey 
fię fprzeciwiśli, idko o nich mowi StetanS: AG: 7 Wy 
zdwfie Duchowi S. iefieście fprzećiwni. Y Prov: 1. Wzywalem 
was, dmzgdrdziliście. "Ták tedy či, ktorzy idą zá wolą Bo- 
fką, iako y či, ktorzy fię iey fprzećiwiśią, albo to czynią 
dobrowolnie, álbo poniewolnie? Ieśli dobrowolnie? ted 
Táfká wlpomagáigca człowiek do tego, żeby Izedľ zá wolą 
Boiką, nie odbiera mu wolnośći y władzy, ktora ma, żeby 
zá wolą Bofką nie fzedł, gdyby chciał, ale go przy tey wol- 
ności y władzy zoftawuie. leśli zás niedobrowolnie idą 
za wolą Bofką, y inniieśli nie dobrowolnie fię wol; Bo- 
fkiey fprzečiwiái3, to áni či [4 godni zá to nagany, áni tám- 
ći pochwały ; Więc Łafka Bofka czľowická do akcyi wfpo- 
magdiąca, lub go fkutecznie wfpomaga, nie odbiera mu 
wolnośći y władzy do opufzczenia akcyi, ślbo do czynie- 
nia akcyi przečiwnych, (U y Konciliú Tridenckie, Sef: 
6. can: 3. uczy: Że ten wyklęty bedžie, ktoryby momit, że 
wola ludzka, tadfką Bofką wzbudzona do akcyś, y wfpomożona, nie 
može [ie fprzećimić lajcc Bofkiey, y niema molności iść w kontr, á 
nie tám, dokąd Táfká Bofka kiernie. Tož uczy y Auguftyn S: 
lib: de Spiritu & litera cap: 34. Przyfiać na powolanie Bo- 
Rie, álbo nie, sef? to właficy woli ludzkiey. 
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17). DaN FAN 
Mpa Swięta. 
Otuy 1. Ze MfzaS: nicinnego nie ieft u Kátolíkow, 
tylko ofiśrowanie Ciała y Krwi Chryftufowey;: pod 
ofobámi chleba y wina konfekrowánemi, ktore czyni Ka- 
plan naołtarzu, y ludzie wierni przez Kápiáná Pánu Bogu 
na cześć, tym wyzndiąc, že Bog ieft naywyžízy Pan, y 
Sprawca życia y śmierci człowieka. | 
Nožny 2. Ofiara włafna y prawdziwa, idkiey rzeczy z od- 
midną, y zepfowaniem iey, fimemu P: Bogu ma bydžczy- 
niona, ná wyznánie, że Bog fam, iáko Pan naywyżizy, ká- 
žda rzecz može y zepfować y naprawić, y on fam, ief 
Sprawcą žyčiay šmierči człowieka. Przeto w ftarym teftá- 
mencie, Kapłan ná oftarzu folemnie, y z należytemi cce- 
remoniámi, czynił P. Bogu zá wfzytek lud taką ofiźrę, kto- 
rą ná cześćy chwałę iego a álbo 14 zabi diąc, y krew 
z nicy leiąc, gdy wołu lub báráná ofiśrował, álBo ią paląc, 
gdy zioła lub kadżidło ofiśrował; álbo ią rozlewáigc ná of. 
tarzu, gdy ligvor iáki był ofiárowány. Były ytákie czynio- 
ne ofidry P.Bogu, ktore potym Kśpłdn dzielił między obe- 
cnych, do używźnia ich, y fam był onych uczeftnikiem. 
Záczym takowa ofiárá P.Bogu uczyniona, iftotnie ná tákiey 
 zawifd ákcycy, ktora rzecz P.Bogu oflárowáng ku czči -y 
chwale icgo, odmienia y píúie. Čo czyniąc, takowa ákcya 
wyraża, ze fam Bog ieft ták wielowładny, iż każdą rzecz 
odmienić może, y naprawić, y zepfowść , y dać życie, y 
dać śmierć, i 
Noiuy 3. Sákráment Ciáfá y Krwi Chryftufowey, 
ieft Sákrámentem y ofidrą; icft Sákrámentem, gdy znáczy 
y fprawuie wczłowieku łafkę Bofką, duíze icgo pošiláig- 
cą: left zás ofiára, gdy Kápľán Ciáfo y Krew Chryftufa, . 
pod ofobźmi chlebá y winá ofiáruie, ku czći y chwale Bo- 
fkiey, oddzieldiąc rožnemi konfekrácyámi Krew Chryfu- 
fówą od Ciáfá icgo,-átym wyzndiac, że Bog ieft naywyż- 
fzy Pan y Sprawca życia álbo śmierci czľowická. 
| Notuy 4e Ofiara u Kátolikow icf Ek pda iedná 
ľWa- 
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krwáwa, iáka uczynił Chryftus zá wfzytek narod ludzki 
Bogu Oycu: gdy będąc naywyžízym Káplánčm, fam sie- 
bie ná Krzyżu, iáko ná iakim ołtarzu ofiarował, z odmiá- 
ną y zepľowániem žyčia (wego, wylawizy Krew z Ciała 
fwego, yśmierć poniožízy. Druga ofiárá ieft niekrwawa, 
Sákrámentálna y miftyczna, á tá left Mfza S: w ktorey Ká- 

fin ná ołtarzu folemnie Fanu Bogu otiáruie Ciało y Krew 
Chryftufową, dzieląc iedno od drugiego, kuczćiy chwa- 
le Bofkiey, co czyni pod ofobámi oddzielonemi chleba y 
wina, konfekrowánemi. 

Notuy s. Rožny ieft koniec, na ktory Míza S: albo 
oflárá niekrwáwa Ciśła'y Krwi Chryftufowey pod ofobámi 
chleba y wina, w Kosčiete Chryftulowym fię odprawuie. 
Naprzod ná przypomnienie ofiary krwawey Chryftulá mę” 
ki y śmierci icgok Druga ná wyznanie, že Bog ieft nay- 
„wyżfzymgjądnem , Sprawcą żyćia, y śmierci człowieka. 
Trzecia, dľa ubľagánia P. Boga, przez ludzi obrażonego, y 
odpufzczenia grzechow ludzkich, y karania. Czwarta na 
dziękczynienie Panu Bogu zá wzięte dobrodzieyftwa, y ná 
uprofzenie dálízych dobrodżicyftw y fafk Boíkich. To 
wynotowawizy, 

Lutrzy y Kalwini Mfzą S: znieśli, niechcąc 
przyznać, żeby Mfza S: albo celebrowanie Gia- 
ła y Krwi Chryftufowey, pod ofobami chleba y 
wina, było prawdziwą ofiarą Panu Bogu czy- . 
nioną zá lud wierny. przećiw którym Katolicka 
iet Konkluzya. i 

Mfza S: albo celebrowanie Ciała y Krwi 
Chryftufowey, pod: ofobami chleba y wina, ieft 
prawdziwą y włalną ofiarą niekrwawą, ale Sa- 
kramentalną y miftyczną P. Bogu czynioną. 

Probácya 1. W Kościele Chryftulowym , znayduie 
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fig włalna y prawdziwa ofiárá P, Bogu czynionż; A že tá 
nie może bydź inna, tylko Mfza S: nie ofiárá bowiem, 
ktorą czynił Chryftus w włafney fwoiey ofobie ná krzyżu, 
bo ta byfa pofpolita; czyniona ták za ludzi nowego idko y 
ftarego teftamentu; á przečie oprocz tey pofpolitcy 6fidry 
w ftarym teftámenčie, były inne ofobliwe ofiáry, ták też 
y w nowym teftámenčie, oprocz ofiáry krzyżowey pofpo- 
litcy, powinna bydz inna ofobliwa ofiara ofrarzá: do tego 
powinna bydź ofiárá widoma, á ofiárá ktorą Chryfus ná 
krzyżu czynił, ieft nam niewidoma, bo iey tylko wiśrą S: 
dochodziemyj; Mfza $: zas ieft nam widoma: Więc Mfza 
S: iet włafną y prawdziwą Pánu Bogu czynioną ofidrą, 
Pierwfza propozycya, ktorey heretycy nie przyzndią, pro- 
bnie fię z rożnych mieyfc ofobliwfzych Pilmá S: Ana- 
przod z Máláchiafzá Proroka cap: 1. gdzie Duchem Pro- 
rockim opowiedział, iż przyidzie ten czas, w ktory ofiary 
Zydowfkie, iako nieczyfte y niegodne upádna, y nie będą 
od P. Boga przyięte, o ktorych mowi Prorok: Ná oftarzu 
moim, ofidruiecie chleb zmdzdny, do tego ofidruiecie ślepe, chrome, 
Jłabe, ale będzie ten czdsy w ktory ná każdym mieyftu czynić będą 
Imieniu memu czyfłą ofidrę. Tá tedy czyfła ofiárá, ná każdym 
mieyfcu czyniona w nowym teftámencie ( ktory náftapiť 
poftarym) nieieft inna, tylko Mfza S: albo ofidra Ciáfá y 
Krwi Ghryftufowey, pod olobámi chlebá y wina. Tak ro- 
zumieią Oycowie SS: pilzac ná pómienione mieyfce Má- ` 
láchiaízá Proroká, iáko to freneuiz lib: 4. cap: 32. Chry- 
zoftom S: in pfal: 95. Aug: S$: contra Adverfarium legis 
& Prophetarum cap: 20. Damafcen 3: lib: 4. cap: 14. 
Ani może Kalwin mowić, że Prorok Malachiafz, ma (ie ro- 
zumieć o dobrych Chrześćcian uczynkach, ktore Prorok 
nazywa bydz ofiarą Panu Bogu czynioną. Nie może tego 
Kalwin fufznie mowić, częścią że dobre uczynki według 
Kalwina, (4 nieczyfte, Prorok zás mowi o takićy ofierze, 
ktora ieft czyfta; częścią że Prorok mowi o tákicy ofie- 
rze, ktorá ieft mowa, y ktora naftępifa po ofiarach Zydo- 
wfkich, dobre záš uczynki nie fą rzecz nowa, bo y w ftá- 
| tym 


Mpa Swięta. 178 
rym tefłamencie miały micyfce, ani naftępuią pe ofiarach 
Żydowikich, źle fą pofpolite, ták Zydom, iáko y narodom 
wiarę Chryftuľowa mdiącym. Częścią ze Malachiafz Pro- 
rok párágánuie ofidrę ftarcgo tefidmentu, do ofiary nowe- 
go teftámentu, y ofidrę ftarego tefiamentu, nazywa bydz 
nieczyftą, á ofiarę nowego teltámentu, nazywa bydz czy- 
fta; á že Prorok mowiąc o ofierze ftárego teltámentu, nie 
mowi ouczýnkách y akčyách złych Zydowikich, żeby 
były złą y nieczyftą ofiarą, śle mowi o rzeczach famych 
widomych y powierzchownych, iako to o chlebie, e by- 
dľách, ná ofiáre dánych, y taką Zydowfką ofiarę widomą, 

owierzchowną,y cielefną, nazywa bydz nieczyftą. Więc 
żeby był paragon Prorocki dobry, gdy mowi o ofierze 
Chrześćiśńfkiey, powinno fię rozumieć o ofierze widomey 
powierzchowney,y čielelney,á tákiey ofierze,ktora ieft czy- 
fta: dobrazášuczynki, iako to wiárá, nadzieia, miłość, po- 
kuta, 8. c: nie (3 rzecz widoma, cielefna, y powierzchowna, 
śle (3 rzecz wnętrzna, duchowna, y niewidoma, á Mfza S: 
ślbo ofiśra Ciáťá y Krwi Chryftufowcy, pod ofobámi chle- 
bá y wina, ieft rzecz widoma, powierzchowna, y cielefna, 
Drugim mieyfcem pilmá S: taż pierwiza propozy- 

cya pierwizcy proby, probuie fię. Czytamy bowiem u 
laná S: cap: 4. że niewiáftá Samarytanka przy tudni be- 
dąca, y wodę czerpálaca, wdawízy fię w dyfkurs z Chry- 
ftufem Panem, ktory tám podrożą zmordovány. śledział 
y odpoczywał, pytała Chryftufá, czyi lepfży był poftępek, 
czyli Sámárytanow, ktorzy śdordcyą albo ofidrę czynili 
ná gorze Garizim, blifko miáfteczká Diachimorum, czyli 
Zydow, ktorzy ádorácye ślbo ofiary czynili w Kościele 
Ierozolimfkim:: á pytálá Samarytanka Chryftufá o tákiey 
śdoracycy y oddániu takiey czči y chwały P.Bogu : ktora 
była prawdziwą ofiśrą widomą y ćielefną, iáko zabicię by- 
dľá ná ofiarę, palenia kadzidła, y innych rzeczy, bo takie 
fime ofiáry, nápewnych y náznáczonych mieyfcách u Zy- 
dow w fámey ferozolimie, y u Sámárytanow ná iedney 
gorze Garizim,.ś nie gdzie indzicy godziło fig czynić s 
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inne zás adorácyc, ukłony, ná koláná padánia, y inne tym 
podobne , iáko y dobrze Lagi dobrze (ie prawować, 
rzez dobre y wnętrzne uczynki, iako to wiáre,nádzicie,mi- 
łość, żal za grzechy, y powierzchowne dobre uczyhki, iáko 
to dánia iáfmužny, «c: wfzędzie, y ná każdym mieylcu,g0- 
dziło fię czynie. 

O prawdžiwey tedy y widomey ofierze, ktora fie 
czyniła na cześć P. Bogu, z odmianą y zepfowaniem rzeczy. 
ofiárowáney, pytała Sámärytanká Chryftu(á, ktory jey ták 
odpowiedział : Przyjiľá godźina, kiedy śni ná tey gorze, dni w 
Jerozolimie ofióry czynić będziecie Oycu Niebiefkiemu, bo wy ofiá- 
ry czynićie z miewiddomośći, my zás ofidry czymiemy idk wiemy, 
dle przsíšiá godúiná, y teraz iefi, kiedy prawdziwi ofidrnicy, ofidre 
czynić będą Bogu Oycu, duchem nabożnym, ficzerym, y prawdźi- 
mym. iśkoby rzekł: iuż przyfzedł czas Chrześcian, kto- 
rzy nie wfaimcy lerozolymie, nie nafśmey gorze Garizim, 
ale wízedzie na każdym mieyfcu, nie obłudnym fercem, 
iako Zydzi, ani fafízywym, iako Sámárytani, śle fercem 
fzczerym y prawdziwym, ofiarę prawdziwą oddawać będą 
Bogu Oycu. Więc ztych How Chryftufowych, iáwno fię 
dowodzi, że u prawdziwych Chrześćian y Kátolikow, znay- 
duie fię prawdziwa ofiárá, ktorą'czynią Panu Boga. 

Trzećlm micylcem Pilmá S. taż pierwfza propozy- 
cya pierwfzcy proby, ták fię dowodzi. Paweł S: ad Co- 
rinth: 1. Ep: cap: 10. tak pilze : Včiekayčie od dawania czes 
ści bałwawom. Kielich biogofiiwieńima, ktoremu blogofľánicmy, 
czyli nie ma mjpoteczności ze Krwią Cbryflufową, y chleb ktory 
konfekruiemy, czyli nie ma uczejłnićiwa z Cialem Pdńfkim. Przy- 
pdirzcie fię Iztśelowi wedlug čiálá, czyli, ktorzy iedzą ofiary, nie 
fa uczefinikómi oftarza ? Coż tedy ? mowie že bdlwdnom uczy- 
niona sefš ofidra, ale ktore narody bdtwadnam ofidły czynią, diablom 
czynią ofiáry nie Bogu.  Niecbcę zás żebyśćie my mieli towórzy- 
fimo z diabłamt; nie możecie kielicha Pańlkiego pić, y kielichá 
diabelfkiego, nie możecie bydź uczefinikámi fiolu Pańfkiego, y fiotu 
diabelfkiego. Gdzie Páwef S: trzy ftoły albo ołtarze nazna- 
cza, ieden ná krorym poganię báťwánom , álbo diabłom 
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efiáry czynią; drugi, ná ktorym Zydzi bydfo ná ofidrę.P: 
Bogu zábiiáliz trzeci toť albo ołtarz,” na ktorym Chrze- 
ščiánie Ciáťo y Krew Chryftulá, pod ofobami chlebá y wi- 
ná ofidruią: Więc u Chrześcian, Znayduie fię ofiárá pra- 

 wdziwa z Ciáľá y Krwi Chryftufowey, pod ofobámi chle- 
bá y wina; czyniona Panu Bogu ná oftarzu. 

Tym zaś fwoim dyfkurfem Pawel S: Koryńczykow 
świeżo do wiáry Chryftulowey náwroconych, chčiať od- 
uczyćtego, aby nie tylko žeby ofiar bałwanom, zpogáná- 
mi nie czynili, dle też nawet, żeby nie iedli mięfá tego, 
ktore lub nie od nich, śle odpogan, ná ofiáre bałwanom 
było dane, bo tým fimym Koryńczykowie, byliby uczefni- 
kami ofiár czynionych báľwanom ; iżko Zydzi iedząc mię- 
fo Bogu oflárowáne, byli uczefnikámi ofiśry Bofkiey; iako 
y Chrzeščiánie, używśiąc Ciśfa y Krwi Chryftúlowey, pod 
ofobimi chleba y winś, ftaią (ię uczelnikami ołtarza Pan-| 
fkiego, Ciała yełóewi Cbryftutowey ; dorazto zgodzić fię 
nie może, żeby Koryńczykowie byli uczefnikami y ofiar 
diabelfkich, y ofidry Ciáfá y Krwi Chryftufowey. 

Probácya 2. Pawef$: adHabr: $. mowi: Káždy Bt- 
[kup poftánovvsony iefł ná to, áby czynił dary'y ofidry za grzechy: 
y tenze Paweł S: ad Hebr: 13. mowi: Mamy oliarz 9c: 
Z tych tedy fow Páwfá S: iawno fię dowodzi, że w Koščie- 
le Chrýftulowym, znayduie ie prawdziwa ofiźra P.Bogu 
czyniona zá grzechy, ktorą ofiarę Xiądz náoftarzu czyni P. 
Bogu; ánifie może rozumieć o ofierze duchowney dobrych 
uczynkow, bo dla tych nie trzeba śni Bifkupá poftána- 
wiać, dni oftarzá wyfławiać, kazdy bowiem przez fię, one 
może P,Bogu ofiśrować. Tá zás ofiara, ktorą Xiądz ná of- 
tarzu w Kościele Chryftufowym fprawuie, nie inna ieft 
tylko Mfza, bó inna fię nie znayduie. 

Probácya 3.  Gały Koščioť Chryftufow, zaraz od po- 
czątku fwego , y ed czálow Apoftolíkich ták trzyma, że 
Miza S: teft prawdziwą ofiarą Ciała y Krwi Chryftulowey, 
|... chlebáy winaP.Boguczynioną: Co wyzná- 
y ták wiele Koncili#, zťartykuť ofobliwey wiátý tomdiąc; 

1.3 iako 


rz 


353 
Pie 
i , 
A 
4 A Ná 
GE 


7 
D 


A 
[s 


Paie 


So 


a 


18I „Ma Swięta. 


iako to Koncilium Niceńfkie Can: 14. Koncilium Karta- 

,gineńfkie drugie Can: 4. Koncilium Konftancyeńfkie Sef: 
8. Koncilium Tridenckie Sef a2. Gan: r. temi fowy : 
Ktoby rzeki, że w My S: nie czyni fig prawdziwa y mlafka ofiá- 
rá, albo że prámomáč ofiáre nic innego nie iefi, tylko dawać nam 
Chryftu[á do pożywasia, niech ták mowiący, będzie wyklgty. Wy- 
znali toż y Oycowie SS: iáko to Ambroży S: Grzegorz 
Nifeńfki, Cyril, Auguftyn, yinni, ktorych o tym [4 pilmá 
1áwne w Autorśch. ' 

Probácya 4. Chryftus Pan ná oftátniey wieczerzy, 
poftánawiáigc Sákráment Ciśłd y Krwi fwoiey, pod ofobá- 
mi chleba y wind, uczynił oraz z Ciała y Krwi fwoicy, 
otiáre Bogu Oycu, częścią iż ták uczą Qycowie SS: táko. 
to Leo Papież Serm: 7. de paflione, Cyprian S: Epift: 63. 
Grzegorz Nifleńfki hom: de RefurrcQ: yinni. — Częśćią 
że Chryftus Pan był Kápľánem y Xiędzem, á według po- 
rządku y ceremonicy Melchifedechá, iáko onim czytamy 
w pfalmie 100. y u Pawła S: ad Habr: 7. Melchifedech 
zaś P, Bogu czyniłofidrę zchlebź y winá, ná dziekczynie- 
nie zá zwycieftwo, ktore Abráhám z nieprzyiaćioł odniofł, 
iiko o tym mamy wpifmie S: Gen: 14. przeto należało 
Chryftulowi iáko Xiedzu, „według porządku Melchifede- 
chá, ofiáre P.Bogu uczynić tymże porządkiem, y takąż ce- 
remonią, lákim porządkiem Melchifedęch czynił ofiárę, to | 
left wchlebie y winie; á że nigdy innego czáľu takiego 
porządku, y tákiey ceremoniey nie zażył, tylko ná fámey 
{wey oftátniey wieczerzy; záczym ná niey iako Kápľán, 
według porządku Melchifedechá, ofiśzę czynił z Ciálá y 
Krwi (woiey, pod ofobámi chlebá y winá, Bogu Oycu, y 
temi fowy: Toż czyńcie ná moje pamiątke. rozkazał wfzy- 
tkim innym Kápľánom fukceforom fwoim, áby takąż Bogu 
Oycu zawfze czynili ofidrę z Ciáľá y Krwi Chryftufowey, 
pod ofobámi chlebá y winá. Co zśraz obferwowść zaczę- 
li Apoftołowie SS: y Mfżą S: odpráwowácč, iáko to lakub 
S: Brat Chryftufow według ciała, {w Ierozolimie, czytamy 


otym de Confecr: dift: 1. Gap: Iacobus. Piotr S: w An- 
; | tyo- 
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tyochicy. Andrzey S: w Acháicy, y inni Oycowie S$: y 
Doktorowie, Mfze S: odprawowali. Ani mogą mowić 
heretycy, chcąc fię zbyć nafzey ták mocney proby, Ze 
Melchiledech z chleba y wina, nie czyniť P. Bogu ofiáry, 
ale wynioff profty chleb y wino, ná pośifek żofnierzom 
eľodnym Abrahamowym. Nie mogą tego mowić. Na- 
przod, iż Oycowie SS: zgodnie uczą, że Melchiledech ná 
ten czas prawdziwą czynił ofiarę P. Bogu zchlebá y wina: 
iáko to Klemens-A lexándryifki lib: 4. Stromatum circa fi- 
nem. Cyprian S: lib: 2. Ep: 3. Auguftyn S: Epift: 95. ad 
Jnnoč: Papam. Hieronym S: Ep: ad Marcellam. Ambroży 
S: lib: 5. de Sacr: cap: r. y inni. Nawet (ami ftárzy Rábi- 
ni ták trzymaią, iako pifze Genebrardus w fwoiey Chro- 
nologicy. Do tego iż fimo pifmo S: idwnie świadczy, 
že naten czás czynił prawdziwie ofiarę P: Bogu z chleba y 
wina Melchiledech: gdyż tak mowi pifmo S: JMelcbifedech 
niofąc chleb y wino, albowiem byt Káplánem Boga naymyzfego. 
leśliż tedy Melchifedech, dla tego iż był Kapłanem, niofl 
chleb y wino, toć według iwego zwyczáiu, nioff to Panu 
Bogu ná ofiáre, aby był podziękował zá zwycięftwo Abrá- 
hámowe, y żołnierze nie-zážywáli chleba tego y wiuá, id- 
ko proftego, bo nie głodni byli, gdyż żywności doftali 
od nieprzyiaciela zwyciężonego, ále zážywáli iako ofiáry 
P. Bogu konfekrowžney, dla doftgpicnia błogoffawieńftwa 
Bofkiego, o ktorym błogofawieńftwie, toż pilmo S: id- 
wnie mowi. | 

Probácya, 5, W każdey Religicy, tak prawdziwey, 
iako y fałfzywcy,„ były zawize ofiary widome y powierz- 
chowne, lub zbydiąt, lub zinnych rzeczy widomych y 
čielefnych, czynione y fpriwowane od Xięży náottarzách, 
iáko o tym świadczą y księgi świeckie, y księgi Swięte, 
to ieft Biblia S: Zydowfkie ofiary widome y powierzcho- 
wne opifuiąca, dla czego ták mowi Auguft: $: lib: 9. con“ 
tra Fauftum : W žadney inncy Refjgicy ták pramdžimey idko y 
falffymey , ludzie. ziednoczyć fie niemogą, tylko zgadzdjąc [ie y 
wjpotkuiąc w sednychňe ofiárách , y Sákrámeniách an 
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Więc y w nafzey Religiey Katolickiey, powinna bydz 
ofiśra widoma y powierzchowna, od Kápľáná ná ołtarzu 
fprawowana; bo Religia nafza Kátolicka, nie ieft pośle- 
dnieyfza, y owfzem zacnicylza nad wfzytkie inne Religie; 
á dla tego naywięcey, iż oflárá widoma y powierzchowna, 
ordynowána ieft y poltánowiona na to, áby przez nie wy- 
razić, y wyznać, że człowiek ieft naynizízym Boga ftwo- 
rzeniem, fugą, y poddanym iego, á Bog fam ieft naywyż- 
izym iego Panem, Dobrodzieiem, y Sprawcą żyćia y śmier- 
čiiego : áktoraž zás Religia, lepicy/nád Kitolicką, powin- 
ná wyrazić y wyznać, y ztym (ie nie tylko wnetrznie, śle 
widomie y powierzchownie proteftować, že fam Bog ieft 
naywyżlzym człowiekś, y swiátá całego Panem, y fam ief 
Sprawcą żyćia, y śmierći człowieka? przeto Religia Káto- 
licka, powinna mieć ofiáre widomą y powierzchowng, 
przez ktorgby wyznała, wyraziła, y z tym fię proteftowała, 
że Bog fam ieft całego swiátá naywyžízym Panem y Spra- 
cą życia y śmierći człowieka; Aże w Religiey Kátoli- 
ckicy, nie mamy innych widomych ofiar, ktoreby Kapłani 
ná oftarzu w Kościele (práwowáli, nie biią bowiem ná of- 
tarzu, wołow, báránow, iákie były w Rarym teftámenčie 
ofidry, boofiáry ftárego teftámentu Chryftus zniof : Więc 
fámá tylko Míza S: w Religiey Kácholickiey, ieft ofiárą wi- 
domą, ktorą Kapłan ná ołtarzu oddaie Pánu Bogu za lud, 
przypomináigc mękę y śmierć Chryfłufź, ktorą na krzyżu 
poniof, ywyzndiąc, że Bog fam ieft Panem naywyžízym, 
y Sprawcą życia y śmierci człowiekź, 


Argumentá bereżykow. 


Jr grmen: Lutrá. Ná oftátniey wieczerzy Chryftus Pan 
nie uczynił ofiary P. Bogu zCiáťá yKrwi pod ofobá- 


mi chlebá y wina, czeščia dlatego iż ro, co czynił ná 
eftátniey wieczerzy, bylo Sákrámentem, y teftámentem 
Chryftu[á, według How lego : Ten ief kielich nomy tefláment 
m moiey Krwi; to zaś co ieft Sákrámentem y teftámentem 


€-hryftuľá, nic može bydź ofiára, bo ofiárá P.Bogu fig czy- 
ni 
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hi y oddśie, Sakrament zás nam icft dany na pożytek nálz: 
áteftáment iet obietnica dziedziťtwá, nam także uczynio- 
na: Częścią, że w Ewángeliey S: czytamy, iż Chryftus P. 
ná oftátnicy wieczerzy siedział u ftofu, y Sakrament Ciá- 
á y Krwi pod ofobámi chleba y wina, dzielił między 
Ucznie fwoie, śnieczytamy, žeby Chryftus Ciało y Krew 
fwoię, pod ofobami chleba y wina ofidrował Bogu Oycu, 
y onemuic oddawaf zá ofiáre ; Częścią, że gdyby ná oftá- 
tniey wieczerzy, Ciśło y Krew Chryfłufa, pod ofobámi 
chleba y wina, było prawdziwą ofidrą, P. Bogu uczynioną 
od Ghryftufa, że tá ofiara ieft waloru niefkończonego, oną 
fáma za dofyćby uczynił Bogu ©ycu Chryftus Pan, zá grze- 
chy nálze, y niaby famą nas dolłatecznie odkupił, y ták 
nie potrzeba było Chryftufowi, po uczynioney takiey ofie- 
rze, iná krzyżu umierać, y zśiebie fimego krwawą czy- 
nić ofiarę, na odkupienie narodu ludzkiego. Częścią dár- 
mo pozwoliwfzy nato, że Chryfus Pan, naofłatniey fwey 
wieczerzy uczynił ofiarę Z Ciafa y Krwi (woiey, pod ofo- 
bámi chlebá y wina; Z tym wfzytkim Miza, ktorą Xieža te- 
raz odprdwuią, nie może bydz ofiára Cidfa y Krwi Chry- 
ftulowey, bo Mfza tylko ieft pamiątką y przypomnieniem 
ofiáry, ktorą Chryftus czynił naoftatniey wieczerzy, we- 
dług poftánowienia Chryftufowego, temi fowy : To czyń- 
čie ná moię pamiątkę. «Pamiątka zaś álbo znak przypominá- 
iący:y reprezentuiący rzecź iáka,nie ieft fámą rzeczą, kto- 
ra lie przypomina, y przez taki znak wyraża: idko' obraz 
Chryftufa, będący znakiem y przypomnieniem Chryftufá, 
nie ieft fárým Chryftufem, záczym y Mfza terdznieyfza, že 
ich znakiem y przypomnieniem ofiary Ciáfá y Krwi Chry- 
ftufowey,ktorą czynił Ghryftus pod olobámi chleba y wina, 
náoftárnicy {wey wieczerzy, nie ieft prawdziwą ofiára Ciá- 
fa y Krwi Chryftuľowcy pod ofobámi chleba y wind: 
Więc ponieważ ná oftátnicy wieczerzy to, co czynił Chry- 
ftus, nie było prawdziwą ofiára, daleko bárdžiey Mfza kto- 
rą Xięża odprawuią, nie może bydz prawdziwą ofiára ktora 
iefttylko pamiątką y przypomnieniem wieczerzy Pańfkiey. 
| Z 
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Odpowief. lakośmy w probácycy czwartey poka- 
zali, że Chryftus P. ná oftátniey więczerzy poftanowiwfży 
Sakrament Giała y Krwi fwoicy, pod oľobámi chlebá y wi- 
ná, uczynił ofidrę Panu Bogu z Ciáfá y Krwi fwoiey, w o- 
fobach chleba y winą, y toż czynić kazał Xiężey. 

Ná pierw/ią probe Argumentu odpowie. Cialo y Krew 
Chryftufź, pod ofobámi chleba y wind, według rożnych 
racyi, rożnym fpofobem możebydz y ieft oraz y Sakrámen- 
tem, y teftámentem,y ofidrą: ieft Sakramentem, gdy (ie uwa 
ża, żeieft znakiem widomym, niewidomcy fáfki Bofkicy, 
duíze nafzę ulpráwiedliwiáigcey : ieft tefiimentem, gdy 
fię uważa, iż ieft inftrumentem publicznym woli Bofkiey, 
y obietnicy dziedzićłwa ñam uczynioney : iefł zaś ofiára, 
gdy [ie uważa, iż to Ciáfo y Krew Chryftu[á, ná ofiarę Bogu 
Oycu oddane bywa ná wyznanie, że icft naywyżfzym Pá- 
nem, Sprawcą życia y śmierći. Ani to ieft rzecz przeči- 
wna, że toż co mamy odP.Boga, P. Bogu też ofidruiemy, 
bo tak P. Bog poftánowif, ytego po nas żąda, idko czyta- 
my 1. Paralip: cap: 29. Te rzeczy, ktoreśmy zrąk twoich 
odebrali, tobie ie ofiirowaliśmy. 

Ná drugą probe Argumentu ódpowieff. -Lubo w Ewán- 

eliey S: nie mafz wyraznie tego Howá Mffa, ánitych fow: 
Chryftus Giáľo y Krew fmoig, w ofobdch chlebá y misd, ofiárosvať 
Bogu, ná ofláiniey „wieczerzy fwcy. iednak fámá rzecz Ofiary, 
ict w piímie S: á nie dyfputuiemy o fowách, dle ofámey 
rzeczy; láko w pifmie nic mafz tego owa Troycá. śle že 
fima rzecz ick, dlatego wierzemy, iż w Bogu znayduie 
fie Troycá S: Nie malz w pifmie y tego fowá Wčzélenic. 
ále żeieft fima rzecz, dlatego wierzymy, że ieft Wčiele- 
nie Syná Bofkiego, toż mowię do teráznicy[zey materycy, 
że A w pifmie nie mafz tego fowá Míľa S: ani tych 
fow: Chryflus ofidrę czynit z Ciáťa y Krwi fwoiey, ná oflátnicy 
mieczerzy. dle fáma rzeczą, *y fámym uczynkiem, ofiarę 
Chryftus czynił na oftatniecy fwcy wieczerzy z Ciáfá y 
Krwi fwoicy, w ofobach chleba y wina: Częścią, że w pi- 
{mie S: ich, tz Chryftus był Kaplan, według porządku 


'Melchifedecha, ktory chleb y wine F. Bogu ofiśrował; 
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tenże y Chryftus záchowaľ porządek, y ná podobieńitwo 
ofiáry Melchifedechowcey, ofiśręteż czynił w chlebie y wi- 
nie. Co fię tylko działo na ofiatnicyiego wieczerzy: Czę< 
ścią, że w Ewángeliey ieft, iż Chryftustóż czynić kazał Ka- 
plánom, co y fam czynił; Kapfanom zaś kazał chleb y wino 
konfekrowáne, P.Bogu ofiarować : Więc y fam takąż czy- 
nif ofiáre. Częścią, że w pifmie mamy o ofierze prawdzi- 
wey wnowym teftámenčie, od Kapłana Ípráwowáncy ná 
ołtarzu; y ták cáľy Kosčioť S: trzyma, y taieft od famych 
Apoftołow trádycya: iákosmy w probacyśch Konkluzycy 
pokazali ; tá zás ofiara w nowym teRámenčie, nie mogla 
fie ftác bez poftánowicnia Chryftufowego , á to pofłano- 
wienie nieinnego czafu fię ftało, tylko ná oftátniey iego 
wieczerzy. 
Ná trzecią probe Argumentu odpowie. Lubo ofiara 
Ciafá y Krwi Chryftufowey, icft waloru niefkończonego, 
y zśiebie była doftáteczna, ná dość uczynienie zá grzechy 
ludzkie y odkupienie, tą ofiára, narodu ludzkiego, že ie- 
dnák było paktum, ordynáns y dekret Bofki, aby Chryftus 
realnie rzeczą (fáma, y wwłafncy {wey poftáči, umęczony 
był, y umarł ná odkupienie narodu ludzkiego, y ofiárá 
bezkrwáwa,sktora czynił Chryftus ná oftatniey (wey wie- 
czerzy, żeby relácya miała do ofiary krwáwey krzyżowcy 
Chryftufá one reprezentuiąc, tedy oprocz ofiáry uczynio- 
ney jod Ghryftufa ná oftatniey wieczerzy, należało Chry- 
ftufowi inną krwawą ná krzyżu czynić ofiarę, yumrzeć ná 
ódkupienie narodu ludzkiego , iako lubo kroplá Krwi 
Chryfufowey wytoczona zniego pod czas obrzezánia, 
była waloru niefkończoncgo , y doftáteczna ná odku- 
pienie narodu ludzkiego , toż mowiąc o dobrych uczyn- 
kách, zafugách,/y mortyfikácyách, ktore Chryftus miał 
przed fwoią śmiercią; przečie iednak że była wola Bofka, 
aby Chryftus ná Krzyżu umárf zá narod ludzki, mušiať 
Chryftus ponieść śmierćkrzyżową, dość czyniąc woli Bo- 
fkicy, y przykazdniu iego, 
Ná czwarią probe Argumemin odpowiejś. Znak repre- 
L2 zen- 
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zentuiący, álbo pamiątka lákiey rzeczy, ieft dwoiáka.: ie. 
dná nie zamykaiąca w fobie fimey rzeczy, ktorg reprezen- 
tuie y wyraża, iako naprzykład icft obraz Chryftufow : 
drugi znak reprezentuigcy albo pamiątkdieft, ktora [ám e 
rzecz, albo tež podobna zámyka w fobie, ktorey ief pamią- 
tka: naprzykład w ftárym teftłamencie, dorocznie czynili 
Zydzi ofidrę Baranka Wielkonocnego, ktora ofiárá była 
znakiem y pamiątką ofidry oncy pierwizey pierwizego Bá- 
ranka Pálchálnego, ktorą czynili Zydzi, przed wyśćiem z 
Egyptu : tak y Mfza S: ktorą teraz Kapfdni odprawuią , 
ict w prawdzie pamiątką ofidry krwdwey ná krzyżu, álbo 
ofiiry bezkrwáwcy, ná oftátnicy wieczerzy € hryflulá, śle 
taką pamiątką, že w fobie tęż rzecz zamyka, ktorcy ieft pá- 
miątką: to ieft toż Ciáfo y Krew Chryftufá Páná, rożnym 
icdnák fpofobem, bo na krzyżu Chryftus byf ofiárowány, 
zreálnym Krwi fwoicy wytoczeniem, y rzetelną šinietčia : 
Ná oftátnicy wieczerzy Chryftus fam przez lie Ciało (woie 
y Krew ofiarował, bez wylánia rzetelnego Krwi, Sáktámen- 
tálnie bardzicy y miftycznie : w Mízy S: tenże Chryftus, 
oddáie fię Bogu ná ofidrę także Sákrámentálnie , dle w 
innych chleba y wina ofobach, y nie przez lámego Chry- 


„ 


ftulá, ale przez Kápláná, y infzą ákcya. 


Argument drugi Kalwina. 

Ni ziemi w nowym teftámenčie, żadney iuż nie mäíz 
prawdziwey ofiary, częścią že niemdlz Xięży y Ká- 
plánow, bo fam tylko ieden Chryftus ieft Kápiánem 

ná wieki, iako Páwef S: mowi ad Habr: 10. gdzie zaś 

Kápláná niemafz, tám prawdziwa ofiara bydz nie może, bo 

Kapłan, y prawdziwa ná ołtarzu (práwowána ofidra, maią 

do sicbierelacyą. Częśćią, że ofiara, ktorą Chryftus zśie- 

bie fimego na krzyżu, z rzetelnym Krwiiwoiey rozlaniem, 

y życia położeniem, oddał Bogu Oycu zá nas, była waloru 

niefkończonego, y doftateczna, aby wizyłcy ludzie, przez 

nię otrzymali grzechow odpufzczenie : Więc nic potrze- 
bna nam iuż inna ofiárá, dla odpulzczenia gizcchow ná- 
izych, 
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fzych, bo ináczey, gdyby inna ofiara, tó ieft Mfza była po- 


trzebna dla doftąpienia odpufzczenia grzechów y karania, 
toby pierwfza otiárá Chryftulá krzyżowa, nie była dofta- 
tezna ná odpufzczenic grzechow. Częścią, że ofidrę pra- 
wdziwą P. Bogu naoftarzu, z żywey rzeczy czynić, ieft, ná 
cześć y chwałę Panu Bogu, tę rzecz żywą zabiiać, y krew 
z niey wytaczać ; gdyby tedy Mfza była prawdziwą ofid- 
r3, w ktorey Kápfáni Chryftulá żywego P.Bogu ofidruig , 
toby Kapłani czyniąc ofiarę zChryftulá, onegoby ná ofta- 
rzu okrutnie zábiiáli, y krew zniego toczyli; co mowić 
fię nie może: raczey tedy trzeba mowić, że w nowym te- 
ftámenčie, niemalz iuż prawdžiwey ofidry, ani Míza ieft 
prawdziwą ofiára. 

Oapowieff. Ze w nowym teftamenćie Mfza $: ief 
prawdziwą ofiarą. 

„Na piermfią probe odpomieš. Ze lubo- Chryftus ief 
ieden na wieki trwálacy Kapłan, przecięż oprocz nie- 
go lą inni Kápfáni, mnieyfzcy iednák godności, powa- 
gi, y władzy, ktorzy łą iego fukcefforámi, Wikárycmi, y 
owízem, že Chryftus ieft Kápľánem ná wieki, tedy; powi- 
nien funkcyą y urząd Kapidńfki, odprawowść áž do końca 
świśti, ażć teraz nie może tey funkcycy fam przez (ie wi- 
domie odprawić: Więc ią odpráwuie przez [wych W iki 
rych y Namieftnikow, przez ktorych Chryftus Mfzą S: $ 
ofiarę Ciałży Krwi {woiey, Bogu Oycu zá nas oddaie, w o- 
fobách chlebá y winá. láko lubo Chryftus ieft iednym 
nzywyż'zym Páfterzem y Mifirzem nalzym, że iednák te- 
raz nie może bydz takim widomie fara. przez fię, dla tego 
ma iunych widomych Wikárych fwoich, przez ktorych. 
funkcyą Pałterfką y Doktorowfką fprawuie. 

Ná drugą probe Argumentu odpowieff, Lubo ofiárá krwá- 
wa ná krzyżu od Chryftu[á zánas P. Bogu uczyniona, ieft 
waloru niefkończonego, y zśiebie ieft dofłateczna ná od- 
pułzczenie grzechow nafzych; przećięż nieieft fkuteczna, 
y nam pożytkuiąca, tylko ná ten czás, gdy ią (obie áppliku- 
icmy przez inną bezkrwáw3 ofiarę Míza S: przez Sákrámcn- 
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tá, przez pokuty, ináczey gdyby niefkończony wálor 
ofidry krwáwey Chryftufowey, ná odpulzcženie grzechow 
náízych, fam przez fię nie tylko był doftáteczny śle y fku- 
teczny, y nam pożyteczny: to nie tylkoby Míza nam nie 
potrzebna była, śle śni Chrzeft, áni inny Sakrament, ná co 
Kalwin nie pozwoli, y wfzyfcyby ludzie bez Chrztu, dla 
męki Chryftuľowey, ktora fię zánich ftáťá, byli zbáwicni. 

Ná trzečia probę Argumentu odporvief, iż prawdá, gdy 
fię czyni ofiárákrwáwa, ná ktorey bydło zabiiano, iáko w 
ftárym teftámencie, á w nowym Chryftufż zabito: Míza S: 
zás icft ofiárá bezkrwáwa, Sákrámentálna y miftyczna, ná 
ktorey nie należy Chryftu(á“ zdbiidć, źle dość, że pod ro, 
znemi ofobámi chleba y winá, przez rożne ákcye y konfe- 
krácye, oddziela fię Krew Chryftulowá w kielichu zoltála- 
ca, od Ciała iego, przez ktore oddzielenie Krwi od Ciała, 
wyraża fię męka y śmierć Chryftufi, ktora ná krzyżu pod- 
igí, także (ie wyraża y to, že Bog ieft Pan naywyžlzy, wła- 
dzą nád žyčiem y śmiercią człowicka máiacy. Ani možejš 
znowić, že ofidrd krzyżowa, y ofiara ołtarza, albo Míza S: ieft 
1ednáž ofiárá: Więc ieśli ná krzyżu náofiáre zabito Chry- 
ftufá, ná oftarzu w Mfży S: tegoż Chryftu(á zabiidią. Nie 
możeff tego mowić. bo Bo oboyga ofiar, iednáž ieft rzecz 
ofiárowána, to ieft iedenże Chryftus, iednoż Ciśło y Krew 
Chryftufa, nie iednym iednák fpofobem, bo ná krzyžu 
ofiárowány icf Chryftus krwáwie, y w włafney {wey poftá- 
ći, dlaczego nie dziw, że na krzyżu ieft zabity, na ołtarzu 
zás, y w Mízy S: innym fpofobem bywa ofiárowány, to 
ict bezkrwáwie, y w cudzey poftáci, to icft w poftáci chle- 
bá y wini, w ktorčý tedy poftáči, nie može bydź zábity, 
lub z niego czyni Kapłan P. Bogu ofiarę. 


Argument trzeli Kalwina. 
W Nowym teftámenćie, niemálz innych ofiar, tylko du- 
chowne, to ief wiárá, nádziciá, miłosć, pokuta; 'ro- 
zmyślania męki Páňfkiey : fundament tego ieft z pi- 


fnd S: Ioan: 4. gdzie Chryftus rozmawiśiąc z a 
8 


b 
Het | 


BOO 
"BZ 
riS 


| 


Ma Swięta. 190 


ką o ofierze prawdziwcy, ták rzekł: Pramäžimi ofiáry czy- 
wiący, fprawować ofiarę będą w duchu y w pramdźie, Co Chry- 
ftus rzeki oChrzeščiánách : Więc u nich niemafz ofiar, 
tylko duchowne. | 
Odpowieff. uż pokazaliśmy, iż w nowym teftámen- 
čie, oprocz ofiar duchownych, to ieft ákcyí pobożnych, 
z dobrego ducha pochodzących, ddie (ie innaofiárá wido- 
mą y cielefna, y na pomienionym micyfcu, nie mowi 
Chryftus o ákcyách duchownych Pánu Bogu na cześc y 
chwaię ofiárowánych, ale mowi o włafney y prawdziwey 
widomey ofierze, idkośmy to pokazáli w pierwízey probie 
konkluzýcy, przywodząc text Malachiafza Proroka, y text 
laná S: w Rozdzialeczwartym, y przez to fowo w Duchu, 
ktore wymowił Chryftus w pomienionym rozdziale laná 
S: nie rozumicig [ie dkcye duchowne, y dobre duchowne 
uczynki, ale fię rozumieć powinno, że Chrzeščiánie do- 
brym duchem, sto iek duchem fzczerym, nabożnym z 
wnętrzną pokorą, fumnieniem dobrym, ofiáre widomą, to 
ict Miza S: ofiarować będą, nie ták iák Zydzi ofiary czyni- 
li, duchem nicfzczerym, fercem obłudnym, śni tak idko 
Samarytani ofiary A nieprawdziwie P.Bogu, bo oraz 
báľwánom czynili ofáry. A nád to y Míza S: lubo ieft 
widoma, co fię tknie do ofob chlebá y wina, y ceremoniy 
duchownych, može (ie icdnak mowić, że ieft duchowna y 
miftyczna ofiárá, ztąd, že pod oľobámi chlebá y winá, Chry- 
ftus zotáie duchownym fpofobem niewidomym, y niero- 
zdzielnym, y moc tey ofiáry duchowney Sakramentalney 
ict duchowna, y pożytki w nas czyni duchowne: Zá- 
czym kto P. Bogu Míza S: ofidruie, a nabożnym fercem, y 
proftą intencyą, tedy w duchu y prawdž ie, ofidrę mu 
oddiie. 
Argument 4. Gdyby Mfza S: była prawdziwą ofá- 
19, toby iedna powinna bydž ofiárá, y iedna Mfza, cześćią 
że ieft waloru niefkończonego, czgsčia, że reprezentuie 
iednę ofiáre krwawą krzyżową. częśćig; že ieden icli Chry- 
us, ktorego ná ofiáré dáiemy w Mízy S: Że zaś a 
ná 
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dná bywa Mfza, dle ták wieleich Xięża odprawuią: Więc 
Míza nie ieft prawdziwą ofiára. 

Odporviejš. Wfzytkie Míze S: co fie tknie dorzeczy 
ofiárowáncy, to ieft Ciáfá y Krwi Chryftufowey, fą iedną 
ofiarą, co fię zaś tknie do ákcyi Kdpfańfkich, ktore fą ro- 
žne, ktoremi tę ofiarę (práwuig, tedy też rożne f4 Mfže 
Święte, 


Dla obfzernieyfzey nauki o Mfzy S: mak 


wiedzieć.  Naprzod. 

Ze Míza S: pożyteczna ieft ná ubłaganie Boga, przez 
grzechy gdbrażonego, y odpulzczenie grzechow, ` ka- 
rania, y na uprofzenie łafk Bofkich, bo Miza S: ieft do- 
fkonálíza , nizli w fidrym teftámenčie były ofiary z bydła 
czynione,” dla ktorych z modlitwami złączonych, że Bog 
odpufzczał grzechy y karánia, ták żywym iáko y zmarłym, 
o czym pełno ieft swiádeátwá-w pilmie S: także rożne dā- 
wał fafki fwoie: daleko bárdziey dla Mfzy S: iako dofko- 
nálízey ofiáry Bog Wfzechmogący, odpulzcza grzechy y 
karania żywym y zmárfym, y dáte im łafki (we. 

Maji y to mwiedźieć. Ze Mfza S: pomienione fkutki 
fprawuie mocą Ciafa y Krwi Chryftufowey ofiśrowancy: y 
tak luboby Xiądz Mizą S: odprawuiący był w grzechu: ic- 
dnák Mfza S: od niego odprawiona, miałaby fwoie fkutki; 
iáko lubo Xiądz niech będzie zły; iednak Sakrament od 
niego dany, czyni fkutek w tym, ktory go przyimuie, .bo 
nie mocą nabożeńftwa y świątobliwośći Kapłańfkiey , śle 
mocą męki y śmierci Chryftufowey, Sakrament fprawuie 
w człowieku ufprawiedliwienie; ták y Míza S: ktora ic- 
dnák od pobożnego Kapłana odprawiona, wieklze y prę- 
dzey fprawuie duchowne fkutki. 

MaR y to wiedzieć, Ze Mfza S: ich waloru, fzácun- 
ku, y. ceny niefkończoney, máigca taki walor y ceńę od 
fimego Chryftufa, ktory Mfzą S: princypślnie y przednie 
przez Kápľáná, idko (wego Wikáryego odprawuie, y tenże 
walor máigc, także od Ciała y Krwi Chryftulowey złączo- 
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ney zBoftwem, zktorego Ciafa y Krwi ChryRufowey, 
czyni fię Pánu Bogu w Mízey S: ofidra, a dla waloru nic- 
fkończonego, ieft z śiebie doftateczna na odpufzczenie cá- 
łego karania temu, za ktorego fię odprawuie, iednak mu 
karánie nie bywa odpufzczone, tylko według dyfpozycyey 
nabożeńftwa y pokuty tego, zá ktorego fię Míza S: odprá- 
wuie, y według nabożeńftwa ofiáruigcego Mfzą S: bo w 
kázdey ofierze, bardziey fię uważa dobry adfekt ofidruiące- 
go, niżli rzecz ofiarowana; y tak kto ma lepfzą dyfpozy- 
cyą, więkfze nabożeńftwo, więcey pokutuie; temu więcey 
Mfza S: pomaga, y Bog więcey odpufzcza karania, ná ktore 
zá grzechy (we zaffużył, y ztąd pochodzi, że lubo Míza S: 
iet waloru niefkończonego, przecięż że fię trafia, iż dla 
niey nie wfzytkobywa ło wiekowi karanie odpufzczone, 


ale tylko część dla mnieyfzey iego dylpozycycy, y mniey- 
fzego nabożeńftwa: przeto taki człowiek, nie iedncy 


Mizey S: śle y innych więcey potrzebuie Mízow S: aby 
były zá niego ofiarowane. 

Náofšátek maj wiedzieć. Ze Míza S: iz ie iedna oflárá 
ofobliwa y wielka, ktorafię czyni PánuBogu, dlatego też 
dla godnośći iey, zofobliwemi odprawowść (ie zwykła 
ceremoniámi , z ktorych fię heretycy naśmiewdią, bo z 
głupftwa y uporu heretyckiego nie wiedza, że wfzytkie ce- 
remonie w Mfzey S: wielkie wyrażaią y znaczą tálemnice 
zbawienia ludzkiego, ktore każdy Katolik Mfzey S: ffu- 
cháigcy, ma pilno uważać y rozpamiętywać. A naprzod 
przyftąpiwfzy Kapfan do oftarzá, gotuie fię do Mízey S: 
gdy mowi Confiteor, y wyznaie grzechy fwoie P. Bogu, 
aby godnie mogł odprawić Mfzą $s potym zaczyna Introit, 
gdzie wielbi y wychwala Boga, że ieft dobry Pan, miłosier- 
ny, y fafkiwy, chcąc przez to nabyć od Pand Boga fafki 
wipomagáigccy, do (práwowaánia ták wielkiey ofiary Bo- 
„ fkicy. Mowi potym Kyriecleyfon trzy rázy, wyznaiąc Bo- 

gaOycad; Chryfše elcyfón, wyznaiąc Syna Bofkiego: Znowu 

Kyrie cleyfón, wyznaiąc Duchá S: po tržy zás rázy powta- 

rza fig Kyrie eleyfón, Chrifte eleyfon, dálac przez to znać, že 
Aa trzy 
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trzy ofoby Troycy S: fą wzdiemnie w fobie, ták, iż w Bogu 
Oycu, ict Syn Bofki, y Duch S: w Synu Bofkim, iefi Bog 
Očiec y Duch S: w Duchu S: icft Bog Očiec, y Syn Bo- 
fki; Nadto gdy Kápľán trzy rázy powtarza Kyrie cley[ón, 
Chrifte elyfón, Kyrie elcyfów, mowi to przečíw trzem mize- 
ryom człowieka, niewiádomošči, grzechowi, y karaniu : á 
že po Grecku mowi, dále znać, iż z narodow Pogáňíkich 
naypierwši Grecy wiarę Chryftufową przyięli, od ktorych 
do nas wiárá S: przyfzfa: Mowi potym Gloria in excelfis 
Deo, pokázuige Niebo y chwałę Bofką, o ktorątczłowiek 
ma Ge Ráráć; potym Dominus vobiftum mowiąc, pozdrawia 
lud duchownie; modlitwy zátym Kapłan odpráwuie zá 
lud, áby byli godnemi uczeftnikámi táiemnic ofiáry Bo- 
fkiey : ňáltepuie Epiftoľá, przez ktorą ludzie brac powin- 
ni náuke owierzeS: y dobrych obyczáiách, ata Epiftofa 
ieft pifmo Prorokow ślbo Apoftofow : po Epiftole Grá- 
dual fię czyta, ktory wyraża, że Katolicy poftępować zá- 
wfze powinni zcnoty w cnotę, y w nich fię ćwiczyć. E- 
wángelia zátym idzie, przez ktorą opowiada fię wiara y 
nauka Chryftufowa; á po Ewśngelicy Credo w więkize 
uroczyftośći bywa, przez ktore proteftowáó fię Katolik po- 
winien, że wierzy w to, czcgo Chryftus naucza w fwoiey 
Ewángeliey. Idzie zatym Offertorium, gdzie ofiśruie Pánu 
Bogu chleb y wino, y ludzi do nabožeňítwá wzbudza, áby 
prosili Bogá, žeby zniego, gdy fię ftánie Ciafo*y Krew 
Chryftufowa, ftała fię też godna P.Bogu ofiara y przyie- 
mna, ná ktorą intencyą y fam fię fekretnie modli, po kto- 
rych fekretnych modlitwach, wzbudza ludzi przez prefa- 
cyą do gorątfzych modlitw,y śby fercá fwoie, pełne mifošci 
ku Ciału y Krwi Chryftufowey, do P. Bogá podnośili, a 
po preficycy Z Aniołami wychwala Boftwo w Chryftušic, 
temi fowy: Swięty, Swięty, Święty; c. Wielbi w nim 
y naturę ludzką z dziećmi, temi ffowy : Błogofawiony, 
ktory przyfzedł w Imię Pańfkie. To fkońćzywizy, záczy- 
na Xiądz Kánon czytać, w ktorym naprzod zaleca P.jBogu 
rożącgo Kanu ludzi żyiących, ofobliwietych, zá Príboj 
Mizą 


W. ml A M gd 6 


Mpa Święta. 194 


M(zą $: odpráwuie: wzywa Świętych Páňfkieh, aby ich 
w (woie wzięli protekcyą, á ofobliwie wzywa Świętych 
Meczennikow, dnie Wyznawcow, bo Míza S: reprezen- 
tuie mękę Chryftufową. : Przyftepuigc zás Kápľán do fá- 
mey konfekrácyey, przez ktorą ma fprówować ofiarę Ciáfá 
y Krwi Chryftufowey, pod ofobámi chleba y winá, ku czci 
y chwale Boga; Naprzod proši Boga, áby on fam mocą 
fwoią błogoflawił y konfekrował, chleb y wino, żeby mo- 
e3 Bofką, przemieniło fię w Ciśło y Krew Chryftufową; y 
żeby ofiarę z Ciśfa y Krwi Chryftufowey uczynioną, mile 
przyiął y akceptował, ánam żeby daf tę łafkę, żebyśmy ro- 
zumnie y godnie, táką czynić mogli ofiáre. Potym Kapłan 
w ofobie Chryftufa fowy ý mocą iego, konfekruie chleb y 
wino, przemienidiąc ie w Ciało y Krew Chryftulową;; od- 
dziela Krew od Giáfá miftycznie y Sákrámentálnie, wyrażá- 
iąc przez to śmierć Chryftufa, y wytoczenie Krwi z Ciáfá 
iego, co czyniąc, ofiźruie to ku czci y chwale Boga, y wy- 
znaiąc, że Bog fam ieft naywyžízy Pan, Sprawca Tod y 
śmierci człowieka. Náczym effencyaálbo iftotá Mízey 8: 
álbe ofiáry bezkrwawey Pánu Bogu uczynioney záwiflá. 
Podnośi zas Kapłan Cisło y Krew Chryftufową, częścią że- 
by ludzie należytą uczynili adorścyą Ciáfu y Krwi Chry- 
ftuľowey, częścią przypominaiąc wywyżlzenie Chryftufa 
ná krzyżu. Po konfekracycy záš wymawia fię Kápľán, że 
gdy zCiáľá y Krwi Chryftulowey, uczynił P.Bogu ofiarę, 
nie uczynił to zżadney prezumpcycy, śle z poflufzeńftwa 
ná rofkaz Chryftufź: prośi przy tym Páná Boga, áby ofiárg 
już uczynioną y oddaną ákceptowať, prośi także, aby ta 
ofiara, y Kapłanowi y ludziom afyftuiącym, y zmarłym; 
duchowny przyniofflá pożytek. y tik kończy Kanon, po 
ktorego fkończeniu, dyfponuie fię y gotuie do pożywania 
Ciáľá y Krwi Chryftufowey, także y ludzi dyfponuie do“ 
Kommuniey S: co czyni przez publiczną y powfzechną 
modlitwę, to ieft przez Pačierz, co czyni y przez prywa- 
tną modlitwę, y powtarzaiąc trzy rázy Agnus Dei, Baran- 
ku Boży c: áprzez to troiakie powtarzanie profząc Pana 
Aa 2 Bogá 
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Boga o trzy rzeczy, o niedopufzczenie w grzech wpaść, o 
uwolnienie od karania y wfzelkiego niefzczęśćia, y o do- 
ftąpienie wfzelkiego dobrá, á ták fię, y ludzi przygotowa- 
wfzy Kapłan pożywa Ciálo y Krew Chryftufá, przyimuiąc 
do Kommuniey$: y ludzi, ktorzy dwoiáko kommunikowść 
mogą, albo rzeczą fáma, realnie y widomie przyimuiąc Cia- 
ło Chryftufowe, pod ofobą chleba, albo tylko duchownie, 
to ieft pragnieniem y żądzą przyiąc Ciało Chryftufowe, y 
z nim fię złączyć. A iako Chryftus Pan, fkończywízy ofta- 
tnią fwoię z Uczniámi wieczerzą, Hymn śpiewał ná dzięk- 
czynienie według Mateufza S: cap: 20; tak Kapłan po od- 
prawieniu Kommuniey S: na dziękczynienie P. Bogu, mo- 
dlicwy odprawuie, ate odpráwiwízy, ddie ludziom licen- 
cya temi ffowy: Ite Miffa eh. aby le do domow fwoich 
rozefzli, bo fuž Mfza S: fkończona, y P. Bogu ku czci y 
chwale, zdludzi oddana. y ddie im benedykcyą, aby wP. 
Bogu y w pokoiu fię rozelzli. 

Obferwuie Kapłan w Mízey S: niektore ceremonie, 
źle nie bez tdiemnicy, ręce raztrzyma do gory wynieśione, 
dáiač przez to znać, że modlitwę do P. Boga czyni zá lu- 
dzi; drugi raz ie fkłada, `y uniža fię, wyrażdiąc y (woię 
uniżoną modlitwę, y przytym pokore y pofłulzeńftwo 
Chryftufa áž dośmierći. Rośćiąga fwoie ramiona Kapłan; 
przez co wyraża Chryftufi na krzyżu rośćciągnionego; 
Czyni krzyże we Mízey S: przez co reprezentuie mękę y 
krzyż Chryftufi; kiedy ieden krzyż czyni, wyraża icdne- 
go Boga, kiedytrzy, wyraża trzy Bolkie ofoby, kiedy pięć, 
wyraża pięć 1an Chryltulá. Oprocz tego inne fa wyráže- 
nia de męki Chryfłufowey należące; Krzyżami, ktore czy- 
ni nad chlebem y winem przed konfekracyą, benedykuie 
ie y błogofławi, aby były tego godne, żeby fię znich ftáfo 
Ciało y Krew Chryftulowá, te záś krzyże, ktore Kaplan czy- 
ni po kon(ekrácycy, wyrażdią moc Krzyża S: y męki lezu- 
fowcy. Łamie Kapfan Hoftyą Swiętą, w Mízey S: repre- 
zentuiąc łamaniem drápánie y fzárpánie Ciała Chryftu- 
fowego, dżełamiena trzy częśći, ytrzecią część w kielich 

wpu- 
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wpufzcza, przez częsć w kielich fpufzczoną, reprezentuie 
Cidło Chryftufowe zmartwychwftałe, á przez dwie częśći 
Hoftyey, reprezentuie Kośćiof Chryfufow woluiący,y Ko- 
ščioť Chryftufá tryumfuiący, ktore E fą dwa ciala 
miftyczne. Pięć rázy Kapfan do ludzi fię obraca w Mfzey 
S: mowiąc: Dominus vobifcum, Pan z wami, przez co wyra- 
ża, że ChryftusPan pofwym Zmartwychwiftaniu, pięć razy 
fię Uczniom fwoim pokazywał. Siedm rázy Kápľán przy 
Mízey S: ludzi pozdrawia, fześć rázy temi fowy: Pan 
z wámi, á šiodmy raz temi fowy: Pokoy Pańfki niech 
zdwfze będzie z wámi, przez co wyraża śiedm dárow Du- 
cháS: Kadzidło, gdy Kapłan zdżywa przy ołtarzu, wyraża, 
że modlitwą dobrą intencyą, upokorzonym fercem, dobrym 
fumnicniem uczyniona, ftaie fię P. Bogu wdzięczną won- 
nośćią, yiako kadzidło zapalone w gorę do P. Bogdidzie. 
Zapala lie do tego kadzidło, y nawięklze P. Boga y Swięe 
tych Pańfkich uizanowśnie, także y na wyrażenie Łafki Bo- 
fkiey, ktorcy doftępuią ludzie przez Chryftufá, á tá ieft 
wdzięcznym zapachem, y kto ieft w łafce Bofkiey ieft 
wdzięczną P. Bogu wonnością, 


Obrazy Swięte. 
a leprzyiaćiele Obrázow S: fa Kalwini, 
| Lutrzy, a przed niemi inni dawni He- 
retycy, iako fa Marcyonifte, Maniche- 
ułzowie, Albigenfes, y inni, a przed tymi Zydźi y 
Mahumetani. Katolikow zaś zgodna 
Konkluzya pierwfa. 
M leć Obrazy Chryftuľá, Panny Nayšwietízey, 
y innych Świętych Pańfkich, iako y Obrazy 
Troycy S: w Kościele, y w domach, ieft rzecz do- 
bra, uczćiwa, pożyteczna, y nie zakazana prawem 


Bofkim. ` Pra- 


Obrdzy. 


Probácya I. Bywały w ftárym teftámenčie obrázy 
Cherubinow, ná árce poftáwionych od Moyżefzś, á z ro- 
fkazu Bofkiego, iáko świadczy pifmo S: Exodi 25. Fozynij 
dnoch Cherubinom złożych. Co uważśiąc S: Hieronym, á 
pifząc in Cap: 4r. Ezech: powiada, iż to były obrázy, álbo 
ftacuy dwoch Aniołow Cherubinow. Y Numer: 21. ro- 
fkazał Bog Moyżefzowi, áby uczynił węża miedzianego, 
na ktorego gdy ktory Izráclitá fpoyrzał będąc ná pufzczy, 
úkgízony od węża iadowitego, nátychmiaft ftał fie uzdro- 
wionym. Ten zás Wąż miedziany był obrazem„y figurą 
Chryfłufa ukrzyżowanego, iako Ian $; pifze cap: 3. atak 
też wykłada Tertullian lib: de Jdolelatria. Y Salomon 
w Kościele położył obrazy Cherubinow 3. Reg: cap: 6. 
Więc że fię soda, y rzecz była uczćiwa y pożyteczna w 
ftárym teftámenčie, mieć y zdżywść obrazow S: Aniołow 
w Kościele, toć y w nowym teftámencie, mieć obrazy S: 
w Kościele y w domách, ich rzecz uczciwa, pożyteczna, 
y godzifię, bo obrázy nowego teftámentu, nie fą podley- 
izey kondycyey, nád obrázy ftárégo teftámentu, y gdyby 
obrazow zážywdáé byłź rzecz zła, toby y w ftárym teftamen- 
čie, nie godziło fię ich zážywác. 

„Probácya 2. Tradycye albo podánia uftne od Chryftu- 
fa, od Apoftoľow trwáigce w Kościele S: przez wfzytkie 
wieki aż do nafzych czafow, ták trzymać y wierzyć im po- 
winismy, iákobyšmy otym w fimym pifmie nowego teftá- 
mentu mieli, częścią że tak naucza PiwełS: 2. ad Theff. z. 
temi fowy : Stoyčie y trzymagčie trádycye dlbo podánnia, ktorych 
nóuczyliśćie fig, lubo z mowy (ktorą ufinie do was miałem ) lubo z 
liflu (ktory do wm pifałem) Częścią, że ták poftánowifo Kon- 
cilium Tridentfkic Sef: 4. in decreto. Mamy zás tradycyc y 
pesa uftne od Chryftufá,od Apoftoľow o Obrázách S: że 

yły w zażywaniu y w poízánowániu : 4 naprzodChryftus 

Pan Obraz {woy wyráziť ná płotnie, y pofał go w podá- 

runku Abágárowi Edeffy Krolowi, pifzą otym fłarzy Au- 

chorowie.  Damafcenus lib: 4. Ad: Orthod: cap: 17. Ni- 

cephorus lib: 2. cap: 7. yinni, Ktory obraz po dziś dzień 
| znay- 
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znayduie fię w Rzymie w Klafztorze S: Sylweftrá. Tákže 
oná niewiáftá, ktorą Chryftus uzdrowił od pfynienia krwi, 
obraz Chryftufow w Cezárycy wyftawiła, iako pi(za Eu- 
febius lib: 7. cap: 14. Sozomenus lib: $. cap: 2. y inni: 
Ktory obraz był w wielkim pofzánowániu, aż czafow Juli- 
ana Apoftaty, ktory go wyrzuciwizy, ná mieyfce icgo {woy 
poftawić kazał, śle ten iego obraz, z Nieba ogien fpadízy 
zpaliť, idko pifze Tripartita lib: 6. cap: 41. ťukaíz także 
S: Ewángeliftá obraz Chryftufa y Panny Nayświętfzcy má- 
lowať, Tako pifze Nicephoruslib: 6. cap: 16, Metaphraftes 
18.8bris in S: Luča y inni, ktore obrazy y teraz fą w wiel- 
kim ufzanowaniu. Na Synodzie Nicenfkim aĝ: 4. wzmiafi- 
kę czynili Oycowie oS: Athánázym, ktory piľať o obrazie 
Chryftufź Paná, á ten wymálowal Nikodem, y przed šmicí- 
čia (woią, darował go Gámálielowi, 4 Gamaliel Jakubowi 
Apoftołowi, ś jakub Symonowi. |Sylwelłet Papież miał 
dwá obrázy Piotra y Pawła, ktore by! Konftántynowi Ce- 
firzowi pokazał, á znich uznał Cefarz, że či á nie inni, 
to ieft Piotr y Paweł, we śnie mu fię pokazawfzy, nápomnie- 
li go; aby od Papieża Sylweftrá był ochrzczony, ieśliby 
chčiať bydž od trądu uwolniony. láko y S: Ambroży 
in Epifi: de Inucniione Gervafij 65 Protafij apud Surium wy- 
znáic, iż poznať Pawła S: ktory mu lie pokazał z obrazu ie- 
go, ktory miał u sicbie. Damafus piíze, že Konftántyn 
Wielki w Koščiele Láteráneňíkim wiele obrázow pofta- 
wil. Tertullian, ktory był blifko czálow Apoftolíkich pi- ` 
fze in Lib: de pudicitia, ze ná kielichach Koščielnych bywa? 
wýrylowány Chryftus w ofobie Pafterza dzwigaiącego ná 
ramionach owieczkę: Więc ztych tradycyi za pewną 
rzecz mamy, że używanie Obrázow S: ief rzecz dobra, 
uczčiwa, y dopufzczona, 
Probácya 3. Rožne Koncilia užywánia Obrázow S: 
dopuściły, y zá rzecz dobrą y pożyteczną poczytały, iáko 
to fzofty Synod generálny ać: 2. Siodmy Synod ad: 7. 
„Oímy Synod Can: 4. Koncilium Rzymfkie pod > Ak S 
rzem drugim. Koncilium Florgnckie Sch: 5. Tridenckie 
Sei: 25, Pro» 


Obrázy. 


Probácya 4. Rzecz bárdzo pożyteczna mieć Obrá- 
zy Święte w Kościele y w domach. Czeščia že z obrá- 
zow ludzie prośći czytać nie umieiący, wiele fię náuczyé 
mogą táiemníc zbawienia y odkupienia narodu ludzkie- 
go; częścią že obraz ieft przypomnieniem tey ofoby, kto- 
rey ieft obraz, y akcyi dobrych ; śoraz wzbudza człowieka 
do naślidowania ofoby wyrdżoney w cnotach y dobrych 
akcyśch; częśćią že obraz przypominaiąc Chryftulá, wzbu- 
dza do nabożeńftwa, do miłośći, do dziękczynienia zá 
dobrodžieyftwá. Náoftátek Lutrzy y Kálwini, "miewáig 
w domách obrázy Przodkow fwoich, ktorych džiciámi fię 
fzczycą. y z ktorych pochop biorą do dzieł podobnych; a 
Obrázow S: Chryftuľá, Matki iego, Apoftołow Ss: y in- 
nych Świętych, mieć fię wzdrygáig. ktoreby im przypo- 
mniały fprawy y dziełź święte, żeby fię o podobne nášlá- 
dowániem {wym ftáráli. Więcey Lutrzy y Kálwini ko- 
chaią Oycá fwego, Matkę fwoię y dzieći, kiedy z miłości 
ku nim obrázy ich chowiig» á nizeli kochdią Chryftufň, 


Matkę lego, y Swiętych Pźńfkich, kiedy obrázy ich depcą, 
y niemifię brzydzą. Co to zározum? co záuwagá? 


Konkluzya druga. 

Obrazy Święte należy czcić y fzanować. 
prasy rs, Arka Páhfka w ftárym teftámenćie, ná kto- 

rey byli Aniofowie,Cherubinowie, w wielkiey czći y 

polzánowániu byľá, częśćią że ią zawize ná micyfcu 
przednim y świętym fławiano, idko Paweł S: mowi ad 
Hebr: 9. Częścią že gdy ią Dawid dokąd prowadził, tedy 
ią z muzyką y śpicwaniem prowadził ; Częścią że nie go- 
dziło fię nikomu iey nośić, tylko fámym Kápľánom, dla 
więkfzego iey pofzanowania ; Więc obraz Bofki, Chry- 
ftulá, Panny Nayświętfzcy, Swiętych Pźńfkich, powinni- 
śmy czćić y fzánowáć; iáko Patryśrchowie Ss: czćili y 
fzánowáli Arkę y Anioľow ná niey wyrobionych, lubo ták 


Arka iáko obraz Anieľow była rzecz nierozumna, duízy 
nie 
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nie málgca. Y ewfzem iáko Hieronym S: pifze in Ep: ad 
Marcellam, dla tego Arkę Zydzi czcili y fzanowali, že ná 
niey był obraz Aniofow Cherubinow. 

Poswierdza [ie 1. - Godzi (ie czcić y fzánowác ftwo- 
rzenie lub nieme, jgdy ma relácyg do P. Boga, iako w Plál- 
mie 04. czytamy. Čzčičie podnożck nog tego. Do tego pifmo 
S: czčiemy y (zánuiemy, że ieft znakiem świętych tzeczyj 

“to Imię IEŻUS w uczciwości y pofzánowániu mamy, że 
P.IEZUSA znaczy y wyraża: Więc y obrazy Świętych, 
że fą znákiem wyrażaiącym ofoby Świętych, czći y pofza- 
nowánia godnych, należy czćić y fzanawźć. láko bowiem 
pifmo S: nie f(zanuiem dla tego, że ieft ná karcie, že atra, 
mentem wypifźne, śle dla tego, że znaczy święte rzeczy, 
iáko y to Imię IEZUS nie czćiemy dla tego, že ieft ic- 
dnym dzwiękiem, z uft człowieka pochodzącym, gdy to 
Imię wymawiamy, śle dla tego, że wyraża y znaczy P. IE- 
ZUSA, czći y pofzańowania godnego, ták czcac obraz Bo- 
fki Chryftulá, Mátki Bofkiey Sc. nie czčiemy y fzanuie- 
my máterycy, ná ktorey ieft malowany, dni farby, ani fztu- 
ki dobrey y piękney malarfkiey, śle czčič y fzanować po- 
winniśmy obraz Boíki, obraz Chryftufow, ze ieft obrazem 
Bofkim , obrazem Chryftulowym , onego Wyraždi4cy m, 
gdyż ufzánowánie obrazu Chryftulá, iako obrazu wyražá- 
iącego Chryftufś, ieft ufzánowánie Chryftufá fámego, bo 
uízánowánie Chryftulá obrázu, nie czyni fię dla obrazu, 
śle dla Chryftufi przez obraz wyrażonego, ani takie ufza- 
nowánie obrazu ftawa y kończy fię ná obrazie, ale fię zlee 
wa ná fimego Chryfłnf, ná nim ftawa, y ná nim fię kończy; 
ták dálece, iż przez obraz Chryftulow ktory cáfuiemy, 
przed.ktorym głowę fkłaniamy, álbo klekamy, fámego 

, czčiemy y (zánuiemy Chryftufa, y innych Święcych, przez 

', obrázy wyrażonych, idko uczy Kencilium Tridenckie Sefż 
25. decreto 2. 

Potwierdza fig 1. Obraz icht fpofobny do przyięcia 
żelżywośći y difchonoru, gdy go kto depče álbo inaczcy 
lży ná kontcinpt tego, czyi p obraz, Pilze bowiem Chry- 

B zo- 


201 Obrazy. 


zotom S: że Theodozyufz Cefarz lubo był pobozny, prze- 
čie iednák ták fię byť ná Antyocheńczykow rozgniewał, 
że chciał miafto ich zburzyć, oto tylko, iż obraz żony ie- 
go zelżyli, zrzućiwfzy go z mieyfcá należytego, ná kon- 
tempt to czyniąc Cefarzowey; Więc tež obraz ieft fpofo- 
bny, że mu możemy część czynić y honor, dla tego, czyi 
ieft obraz, ytego fimego w obrazie iego (zánuigc y czczac. 
Co wízytkø ftwierdza (wym zdaniem Ambroży S: Serm: 
10. in PÍ: tr8. temi fowy: Ktory obraz koronuie Celá- 
rza, á zafz nie Cefárzowi honor y część czyni, ktorego 
obraz ukoronował? Y kto ftátug zelżył Cefarza, fámemu 
Cefárzowi zelżywość uczynił ? Y ták že Kalwini y Lutrzy 
1żą obraz Chryftu[á, fámego Chryftufá lżą. 
Probácya 2. lefttrádycya Apoftolíka od Chryftufá, 
< Apoftoľow aż do nálzych czálow przez wfzyftkie wieki 
trwáigca w Kościele Chryftufowym o Świętych Obrázách: 
Zeby były we czci y uízánowániu u wfzytkich wiernych. 
O tym świadczą Koncilia Generálne, y zá artykuł wiary, 
do wierzenia nam poddią; iako Koncilium drugie Niceň- 
fkie, ktore Grecy názywáia Siodmym Synodem ad: 7. 
Koncilium Florenckie Sef s. Koncilium Tridenckie 
Sef 25. decreto 2. 
Ná czego explikacyą fuży to co ndpifaf S: Tomafz 
Ð. Thomas Doktor Anieliki : Apoftołowie S: z ofobliwego natchnie- 
2r PEN nia Duchá S: niektore rzeczy Koščiofom zoftáwili do zá- 
3.101! chowśnia,y podáli uftnie, lubo otym wpifmie fwoim nie 
zoftawili, iednak fię to obfćrwuie w Kościele przez fuk- 
ceffyą wiernych, zkad fam Apoftoł mowi 2. Thef: 2. 
Trzymayćie podánia, ktorych nduczyliśćie fig, lubo z momy moiey, 
„ktora uflnie do mas mialem, lubo z lifiu, ktory do-wa pifalem, 
Y między tymi trádycyámi, ieft tež ufzanowdnie y czcze- 
nie obrazu Chryftufowego, iáko trádycya ieft o Łukafzu 
S: że wymślował obraz Chryfłufow, ktory iet w Rzy- 
MIC». 


O tey trádycyey Apoftolfkiey §rony fzánowánia 
ebrázow, trzy mája $: Bázyli in Julianum pifząc. $: Dá- 
i ma- 
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mafcen Lib: 4. Cap: 17. de fide, y wfzyfcy inni Oycowie 
Swiędi, 
* Probácya 3. Nie podobna rzecz ieft, aby Bog po- 
twierdził Cudami rzecz, złą y zabobonną; potwierdza zaś 
P. Bog wielą cudami ulzánowánie obrazow, o czym pełno 
Hiftoryi; Więc czčič y”fzanowść obrázy, nie iet rzecz 
zľa y zábobonna, ále rzecz dobra y należyta. | 

Probicyaą, ZS: Thomafza 3. p: Qu: 25. art: 3. 
Ofoby Bofkie Chryftuľá y Swiętych, należy czóićy fzano- 
wać; czemu fámi Lutrzy y Kalwini fprzećiwić fię nie mo- 
gą, á ofobliwie GBofkich ofobách y Chryftulá: Więc na- 
leży czcić y fzánowáć obrázy ich, boczczenie y {zánowd- 
nie obrázu, ieft czczenie y fzánowánie fimey ofoby Swie- 
tey, przez obraz wyrážoncy, gdyż część uczyniona obrá- 
„zowi, zlewa lie na fimę ofobę przez obraz wyrażoną, ktora 
wydáie fię wobrážie. | 


Argumentó Heretyckie. 


Rgument 1. W Pifmie S: Exod: 20. Zakae 

zał Bog czynić y mieć ftatuy y obrazy: Więc 
nie godzi lie mieć obrazow, yich fzanować. 

- Odpowie,  Pifmo S: zákazáľo mieć y czčié obrazy 
y ftátuy takich, ktoreby były uBdłwochwalcow zá Bogow 
miśne, álbo któreby reprezentowały Bogow fałlzywych, 
w iákim ufzánowániu były obrázy y tátuy u Zydow y Po- 
gan ; nawet obrázu prawdziwego Bogá reprezentuiącego, 
máiąc fam obraz zá Bogá, álbo trzymálac, że wnim icĘ 
idkieśBoftwo y wyfoka cnota czći godna, y wnim ufność 
y nadzieię pokładdiąc, iáko niegdy Pogánie nadzieię y 
ufność w {wych báľwánách pokľadáli, nie godzi fię Ghrze- 
Ščiánom czčič, boby to było Bałwochwalftwo, od P.Bogá 
zdkazdne temi fowy: Nie bedžiej? miał Bogow cudzych prze- 
demng. Godži fię zaś mieć y czcić obrazy Swiętych ofob, 
czczącę ie w obrazach ich,.co nie ieft azii y owízem 

Bb a, rofka- 


rofkazano, iako czytamy Exodi 25. y idkośmy tego do- 
wiedli w probacyśch konkluzyi; á gdy Deutornomij 4. 
zákázuie Bog czynić nodabiesftwa y obrazu iego, to fię ma 
rozumieć, iako fię iuż odpowiedziało,. że takiego obrazu 
Bogá prawdziwego nie godzi fię robić, w ktorymby' rozu“ 
miano bydz iákie Boftwo, y w him nadzieię pokładano, y 
ktoryby obraz fzánowano dla fimego obrázu, á nie dla Bo- 
gá; álbo težtákiego tylko zákazano obrazu, o ktorymby 
rozumiano, że deíkonále, icdnoftdynie reprezentuie Bo- 
Zá, ze wfzytkiemi dofkonáfosciámi iego, w niwczym fię 
zaim nie rożniąc : Co bydz niepodobna; bo ftworzenie, 
jakim ieft.obraz niefkończoney Boga dofkonałośći wyrá- 
žič y określić cale y zupełnie nie może; može zaś oncgo 
wyrážič choć pod podobienfiwem lubo niedofkonafym, 
mśluiąc go wtakicy ofobie, wiákicy fię na świećie poka- 
zał, to ieft w ofobie ludzkicy Boga Oycá, y Syná, a Du- 
chá S: w poftaci gołębia. ! 

Argument 2. Wąż miedziany w ftarym tefłamencie 
od Moyżefza uczyniony, ktory Zydzi mieli na pufzczy, był 
obrázem y figurą wyrażśiącą Chryftulá ukrzyżowanego; 
á przečie chweli Pifmo Ezcchiaiza, że zniof tego węża y 
popfowaf 4. Reg: 18. Więc obrázow nic godzi fię mieć, 

Odpowiefi. (Wąż miedziany zprzykazánia Bofkiego 
był zrobiony, y przez długi czas był uŁydow w pofzano- 
waniu, že zás po dlugim czasie węża miedzianego zle zá- 
žywáč Zydzi poczęli, miiącgo za Bolzká, y rozumiciąc že 
od niego otrzymywáli dobrodzicyftwo zdrowia; dla tego 
Ezechialz zeplowaf go, áby Żydzi nie mieli okazycy do 
bałwochwa!ftwa. Chrześćianie zas obraz Chryfłutow mála 
zá obraz anie záBožká, záczym niemalz niebefpieczch- 
ftwa, áby wpźdli w bśiwochwalftwo, ktorzy. (zánui4c obraz 
Chryftufow, fzdnuią go dla Chryftula, y wnim fdmego 
Chryftufa obferwuigą. 

Argument 3. Niektore Koncilia iżko to Konflianty- 
nopolitánfkie pod Leonem Jzaurykiem Celárzem, ná kto- 
rym prczydował Phocyulz Patrydrcha Konftantynopoli- 

táñ- 
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tánfki. Także Koncilium.ktore fię nazywa Siodmym Sy- 
nodem, pod Konftantynem Kopronimem. Náoftácek Kon- 
cilium Frankofordieńfkie, wzywania obrazow y ich fzano- 
wania zákazáťy. Także w księgach od Karola Wielkiego 
pifinych czytamy, że rzecz zła ieft y báľwochwalíka mieć 
y czcić obrazy. Niektorzy też z Oycow 8: ktorych cy- 
tują Lutrzy y Kálwini, iáko to Euphanius in Epift: ad Jo- 
an: Hierofol: Auguftyn S: fuper pí: 113. zakazali obrá- 
ZOW czčic. | 

"Odpowief. Pierwfze dwoie Koncilia fą nie ważne, 
bo odPapieża nie la ápprobowáne, y owfzem odrzucone; 
także trzečie Koncilium Frankofordyeńfkie, nie ápprobo- 
wane iet od Papieża, y owlzem odrzucone, co fię tknie 
punktu nieuízánowánia obrazow, y ták nieprzyjaciele 
obrázow , nic znich wypgobować nie mogą. Y zkšigg 
Karola Wielkiego, fufzney nie mála proby, częścią że łą 
zmyślone księgi na imię, y pod tytułem tylko Károlá Wiel- 
kiego, á nie od niego fámego piláne, dle piláne od hercty- 
ká y nieprzyiačielá Obrázow Swiętych; częścią choćby 
były włalne księgi Karola, to iecgo fentencya iáko Láyká 
nie ieft ważna, ile że przećiwna fentencycy Kościoła cá- 
łego, y Oycow S: A iešli ná ktorym Koncilium ważnym, 
y niektorzy z Oycow S: obrazow używania zdkazuią, y 
ich ufzanowania, to fe ma rozumieć, żeby zbytecznic, zá- 
bobonnie, y zwyczaiem Pogańfkim, iśko Poganie czčili 
fwychBożkow, nie czóić y łzanowść obrazow. 

Argument 4. Nie može to bydz bez zabobonow, 
iż ludzie do iednego obrázu wiekízy czynią rekurs, niżli 
do drugiego. Więc nie godzi fię. 

Odpowie. Ze do iednego obrazu więkfzy czynią 
ludzie rekurs, niżli do drugiego, to fie dzieie bez żabobo- 
now, dle ztąd, iż przy iednym obrázžie wiekíze Pan Bog. 
czypi cuda, aniżeli przy drugim, częścią y ztąd, że ieden 
obraz bardziey wzbudza do nabożeńftwa ku Pánu Bogu, á 
niżęli drugi. 

? Bb 3 Argu- 


„ Obrázy, 
Argument $.. Honor y cześć należy.oddawść ofobie 
rozumney, dla ičy zacnošči, ktorą ma z čnot fwoich: ánie 
rzeczy mierozumney, iáko ieft obraz. 

Odpowieff. Że rzecz 10zumna madiąc zacność z cnot 
y dobrych przymiotow, dla śiebie fámey ieft godna czéi y 
honoru; rzecz zás nierozumna, idko ieft naprzykład obraz, 
dla śiebie fimey nie ieft godna czci y honoru; bo że nie 
ieft fpofobna mieć choty, ktorych nadgrodą ieft honor, nie 
ieft też (pofobna mieć honor y część; iednak obraz Ghry- 
ftufow, iáko wyrażaiący Chryftu[á, godzien ieft czći y ho- 
noru dla Chryftu[á, bo honor czyniony obrazowi, nie fta- 
wa dnifię kończy náobrážie, śle fię zlewa ná [ámego Chry- 
ftufá, y fzánuigcy Chryftufow obraz, famego fzdnuie Chry- 
ftufi w obrážie wyrážonego, Chryfłus zás w obrázie Wyrá- 
zony, iedenże ieft co y w niebie, tylko innym fpofobem; 
bo w niebie ieft fpofobem przyrodzonym, w obrazie zaś 
icftípofobem podobicúftwá. 

Argument 6. Czčié y fzdnowść powinniśmy to. co 
świętego iefł, obraz nieieft rzecz święta, więc też niena- 
leży go ezčié y fzdnowść, 

Odpowie. Le obraz iż reprezentuie ofobę świętą, 
ieft też święty, świątobliwością eloby przezeń wytdżoney, 
dla tego też ma bydź ufzánowány nie dla śiebic, śle dla 
ofoby Świętey przezeń wyrážoney, iáko pifmo Bože icf, 
piímo Święte czci godne. | 

Argument 7. Bog, iet duch fam bez Ciśfa y niewi- 
domy: Więc go trudno obrazem widomym y w ciele 


te gp 


wyrazić. 
Odpovie. Lubo Bog ieft duch bez čiáťá, iednákže 
w ciele y wpoftáči człowieka (ie pokazywał ludziom, o 
czym mamy w pifmie S: dla tego go możemy poniekąd w 
poftáči człowieka odmálowác, y przez obraz wyrážič : 
iáko tež lubo Aniołowie Cherubinowie fą duchowie, pize- 

ćię iednák w ftárym teftámenčie były obrázy ich. 
Argument $. leśli obraz Bofki málowány cacica 

zá 
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fzśnować nalezy, y on cáľowác możemy, y przed nim klę- 
kac, to też ták czcićpowinniśmy każdego człowieka, one- 
go całuiąćc, y przed nim klękaiąc, bo ic: przyrodzonym 
obrazem Bolkim. SAY 
Odpomiejš z Tomaízem S: 3.p: Qu: 25. art: 3. ad3. 
Człowiek będący obrazem Bofkim dla fwcy godnośćiS.Thom: 3. 
włalney y zacnošči, ieft fpofobny do odbierania czči y P- pó 
honoru, żeby go czczono dla niego fimego, y ták gdyby““ 3:36 3: 
człowieka láko obraz Bofki czczono y izánowano, iako 
czczą y fzánuig obraz Bofki malowany, cáľuigc go, y klę- 
káigc przed nim, toby była okázya błędu, boby kto tak 
czcząc człowieka, czčilby go dlaniego fámego, á nie dla 
Boga, y część mu oddana, ná człowiekuby famym ftáne- 
ła, y nanim fię kończyła, wczym byłby wielki błąd, bo 
honor Bolki, byłby człowiękowi oddany, ktory błąd w u- 
fzánowániu obrazu Bofkiego málowánego, |nie može (ie 
ftáč, bo że obraz malowany, dla siebie fámego, nie ief 
godzien żadney czći, áletylko dla ofoby Swietey przezeń 
reprezentowaney : Więc tedy czcić obraz Bofki málowá- 
ny, on cáfuigc, y przed nim klękdiąc, ieft czcić fámego 
Páná Boga, onego w obrazie cdłuiąc, y przed nim kle- 
kálgc. 

_ _ Odpomieß drugi raz. Iż człowiek godzien ieft czći y 
pofzánowánia dla iego zacnośći, dle czči, ktora ftworze- 
niu rozumnemu należy, dnie czči, ktora Bogu należy, bo 
człowiek lubo ieft na wyobrażenie Bofkie ftworzony, nie 
ieft iednák ná to ordynowány, aby Páná Boga reprezento- 
wał, dle żeby był y żył na chwałę Bofką, obraz zás málo- 
wany dlatego ieft, żeby reprezentował P.Bogá: lubo zaś 
podobna część chociaż niżlza y mnieyfza, powinná bydź 
€zyniona obrazowi temu, ktory ie ordynowány ná to, áby 
P. Bogáreprezentowaf, iżki ieft obraz Bofki málowány, id- 
kaxzesc fię czyni fimemu Bogu z pocałowaniem álbo obrá- 
zu, albo ziemi, albo ná koláná padániem, co fię nie obrá- 
zoyi málowánemu, ale fámemu P. Bogu w obrážie wyrá- 
žonym czyni, icdnák obrázowi Bofkicmu przyrodzone- 

| MAU; 


mu, iáki ieft człowiek, mic powinno dáć tákiey. czči y ho- 
noru, idki fig dáie obrazowi Bofkiemu málowánemu, bo 
człowiek nic ieft tákim Bofkim obrázem, aby z natury fwo- 
iey byť háto ordynowány, žeby reprezentował iáko cbraz 
P.Bogá, dle człowiek ieft dla tego ftworzony,žeby ná świe- 
cie byf, y ná chwałę Bofką żył. Coy ztad fe dowodzi, 
że obraz Bofki malowany wyrážniey Pana Boga reprezen- 
tuie, bo W nań, záraz Bog na pamięć przycho- 
dzi, co ták nie bywa fpoyrzawfzy na człowieka, w ktorym 


ták nicuznaiemy Páná Bogá, iáko w obrazie iego málowá- 
nym, dla tego też inny honor obrażowi Bofkiemu málo- 
wanemu należy, á inny człowiekowi, ile że w tym obraz 
Bofki bywa zatarty, zálzpecony grzechámi człowieka, á 
zatym bywa w obrzydzeniu u fimego P.Bogá. 


Odpufty. 


Utrzy y Kalwini, a przed niemi inni Herety- 

cy, fa nieprzeiačiotmi Odpuftom $: 
Now. Odpuft S: nic innego nie ieft, tylko odpu- 
" fzczenie karania doczefnego, ktore winien ieft Pánu 
Bogu człowiek zá grzechy, lubo iuż od Panda Boga odpu- 
fzczone, áto odpufzczenie doczelnego karania, džieie [ie 
piez ápplikowánie męki y śmierći Chryftuľowey, y do- 
rych uczynkow Świętych Pdńfkich, "ktore fç znayduią w 
pofpolitym fkarbie Kościoła Swiętego. i 
Notuy 2. Ze lubo Pan Bog człowiekowi należytą 
{powiedz czyniącemu, odpufzcza grzech śmiertelny, y wie- 
czne karanie, iednák karánia doczefnégo nie odpulzcza, 
ktore on wypełnić powinien: láko Moyželzowi y Aáro- 
nowi odpuščiť grzech niedowiárftwá, ztym wfzytkim ich 
doczešnie karał, Swiadczy pifmo S: Deutor: 32. yeDa- 
widowi odpuščiť Bog grzech pychy y wyniofłośći, ktory 
popeťniť, gdy liczyć y ráchowác wlzytek lud fwoy, kazať, 
„A przećię go P, Bog docześnie karaf, przepuśćiwizy moro- 

We 
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we powietrze ná Páňftwo iego, iako świadczy pilmo S: 2. 
Reg: 24. Y Auguftyn S: pilzący ná on pfalm 50. A te bo- 
miem m pramdžie fię zákochaleš: ták mowi: Prawdę ukocha- 
łeś, to ief že nie opuśćiłeś karóć y tych także grzechy, ktorym 
grzechy odpuśćiieś. © Y daley mowi Auguftyn- S: Ták fię zá- 
chomnie miłosierdzie Bofkie y prawda, Mitośierdzie; że cztowie” 
komi Bog grzechy odpujcza, prawda: że Bog człowieka zá grze- 
chy karze. To zás kardnie doczefne człowiek iesli nie 
odprawi nátym świecie, pewnie go muśi odprawić ná dru- 
gim świećie, áby za dofyć ftáfo tig prawdzie y (práwiedli- 
wości Bofkiey. 

Notuy 3. W Kościele Chryftúlowym ieft fkarb, w 
ktorym znayduią fię śkcye męki y śmierci Chryftufowey, 
kroremi zádolyč uczynił zá grzechy całego świata; ate 
akcye“ Chryflutowe zá nas od Chryftufa podięte, daleko 
więkfze fy, bo (4 waloru niefkończonego, dla niefkoňczo- 
nej godnośći Chryftufa; a niżeli ieft wielkość grzechow 
náľzych: Więc dla tego CO zbywa»w mece y śmierci Chry- 
ftuľowcy, yod P. Boga iefzcze nie ieft nádgrodzono, to fig 
chowa w ikárhie Kościoła. do ktorego fkarbu, należą y 
święte fpriwy, y uczynki Panny Nayśw: y Świętych Pan- 
fkich, z ktorych iedni bez grzechu byli, á przećię wiele 
ná świecie dla Páná Bogź čierpieli y pokutowali ; drudzy 
wiecey pokutowáli, nižli grzechy ich záflužyly, iáko czy- 
tamy ujobá3: c: 6. Gdyby ná mase mśźiąć grzechy moie, kto- 
remi- ná gniew zdfłużyłem, y utrapienie ktore Cierpię, toby idk pia- 
fek morfki przeważyło grzechy, zá ktore cierpię. Te tedy zby- 
teczne ćierpliwości, umartwicnia, pokuty Swietych Páň- 
fkich ( ktorym Bog zánie nie nadgrodził odpufzczeniem 
karánia irn fámym, bo álbo nie záfužyli ná nie, álbo mniey 
záflužyli, á więcey pokutowali,) chowane fą w (kárbie Ko- 
* ščielnym, áby Koščioť mogł ie śpplikowść zá tych, kto- 
rzy potrzebuią odpufzczenia karania doczefnego za grze- 
chy : śofobliwie že intencya y wola była Świętych Pań- 
fkich, nie tylko cierpieć zá siebie; ale tež y zá nas, iáko 
czytamy u Pźwła S: ad Colofľ: 1. Wefele fig mw utrapieniach 

Cc moich 
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moich zd war, y wypełniam te męki ná ciele moim, ktorych nie 
doftáse do mak Chryfiufá, zá Ciało iego, ktore ief Kościołem. 
ad Cor: 2. Ep: cap: 12. Ia ochotnie y nád to wydam Siebie 
fámego vá dufe máje. Chčiaf tedy Páweť S: (toż mowiąc o 
innych Świętych) aby pokuta y utrapienia, ktore icmu 
zbywały, nam pożytkowały, żebyśmy przez nie, iák przez 
fwoie, uwolnieni byli od karánia doczefnego, ktoreśmy 
winni Pánu Bogu za grzechy nálze, lub odpufzczone. 
To wynotowawizy. 


| Konkluzya pierwfa. 
DDObre fprawy, Cierpliwości, y utrapienia, tak 
Chryftuľa, iako y Świętych Pańfkich, ile te 
ktore im zbywaią, mogą bydž applikowane ná 
odpufzczenie karania doczelnego ludžiom wier- 
nym, na ktore u Pana Boga zallužyli za grzechy 


fwoię>. 
Probácya 1.: W Składzie Apoftolfkim czytamy, že do- 
bre uczynki, pokuty, y dość czynienia za grzechy , fą 
wiernym Chryftufowym wfpołeczne. Więc dobre uczyn- 
ki, utrapienia ćierpliwie znofzone, y dość czynienia albo 
žal zágrzechy, ktore iáki Swięty czyni, done mu zbywá- 
ią, że więkfze fą, niżli zafużył zá grzechy nákaránie, mo- 
gą drugiemu bydž ápplikowáne, aby przez nie był uwol- 
niony od karania doczelnego, ná ktore Panu Bogu zawi- 
niť za grzechy. 

Probácya a. Wfzyfcy wierni Chryfłufowi, í% ie- 
dnym čiáľem miftycznym, idko Pźweł $: uczy ad Rom: 
12. % 1. Cor: 12. lako tedy w čiele przyrodzonym, ie- 
dná część drugiey Zmień tak w ciele miftycznym, ie- 
den Wierny pokutą Íwoig dopomagać może drugiemu, y 
nią ofobliwie gdy mu zbyteczna icft, może go od karáňia 
doczelnego wybáwic. 

Pro- 
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Probácya 3. Mamy tey prawdy dokument zPávľá 
S: ktory (we dobre uczynki, ćierpliwości, y pokuty, kto- 
re były w nim wiekíze, niżli on záfužyť ná karanie za 
grzechy fwoie, dpplikował y ofiśrował ná odpufzczenie ka- 
rania doczefnego wiernym Chryftufowym, zá ktorych on 
ná fwym Ciele cierpiał, co oni zá (we grzechy Cierpieć 
mieli, Ták czytamy 2. Cor: 12. Ochotnie. siebie wydam 9 
sydány będę zá duje váše. y 2. Timoth: 2.. W/fyrko znofię 
dia mybrdnych, ály oni zbámienia dofłąpili. y ad Coloff: 1. 
Wefele fe w uirapienińch moich zá wa, Co zás czyniť Pá- 


wet $: toż czynili inni Święci. 


Konkluzya druga. | 
Påpicż ofobliwie ma władzą w Koščiele Chry- 
ftufowym, nadawać y pozwalać Odpufty, na 
uwolnienie wiernych Chryitufowych, 'od karania 
doczelnego, ktoremu podlegać fą winni za grzee 


chy fwoie, lub przez fpowiedź S: odpufzczone. 
prèissa r. Zfow Chryftufowych Matt: 16. Cokolwiek 


rozwiążefć ná żiemi, bedžie rozwiązano y w niebie. gdzie 
mowi o rozwigzániu nie tylko od grzechow, śle od wfzy= 
tkich zwiąfkow, iáko wyráziť temi fowy, wfzytkie zwią- 
fki wiobie zámykáigcemi s, Cokolvick rozmiažejš. Nád to 
iáko Papież, yinni duchowni Przełożeni, nietylko ná fpo- 
wiedzi może związść, nie dawizy od grzechow abfolucyey 
y rozgrzefzenia, ale też y oprocz ipowiedzi, może związać 
rożnym karániem Kościelnym, idko fą Cenfury Kościelne, 
tákže móže związść y innym karániem pokutnym, názna- 
czáiac pofty, ne dyfcypliny całemu Koščioľovi na 
ubfagánie P. Boga, tá też ma moc y władzą od tego wízy- 
tkiego rozwiązać, y to odpuśćić; a nie tylko odpuścić to . 
karinie może, ktore człowiek Kościołowi winien, dle tež 
to karanie doczefne, ktore Pánu Bogu ieft winien, bo tá 
mowi Pifmo: Cokolwiek rozmigžejí ná żiemi, będzie y "aa: 

Gc2 je 
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bie rozwiązano. Tak że gdy człowiek ieft od grzechow y 
karánia wiecznego rozwiązany ná ziemi, feft też od tego 
rozwiązany y w niebie. Więc będąc kto na ziemi rozwią- 
zány od karania doczefnego, ktore ieft winien P. Bogu zá 
grzechy (woie, ieft też od niego rozwiązany y przed P.Bo- 
giem. Zkąd idko Sakrament Pokuty S: ieft ná rozwiązi- 
nie od grzechow y wiecznego karania przed P. Bogiem; 
ták ieft Iudulgencya, álbo Odpuft S: ná odpulzczenie ka- 
ránia doczefnego przed P, Bogiem, ktoreby człowiek po- 
winien ponośić zá grzechy fwoie, albo ná tym świecie, 
albo na drugim, 

Probácya 2. Chryftus Pan niewieśćie obwinioney o 
cudzołoftwo, odpuščiť nawet y karanie doczelne, bez iey 
włalney látistákcycy y pokuty, ná mieyfce iey ápplikutac 
zafugi fwoie, iáko czytamy loan: 8. Y Paweł S: Koryń- 
czykowi, ktory byf čielzko zgrzefzył, odpuśćił mocą Chry- 
ftufa karánie doczelne, y dať mu Indulgencyg álbo Odpult; 
ták mowiąc 2. Cor: 2. Albowiem y ja com odpuścił, ieślim co 
odpuśćił dla mas w ofobie Cbryflufa. to ieft idkoby lam Chry- 
ftus odpuścił, mowi G//6 interlineal: ; á že mowi o odpu- 
fzczeniu doczelnego karania zá grzech popełniony, to fá- 
two fię tego dochodzi, pomieniony lift y rozdział Pá- 
wła S: czytdiąc, ktore mieylce Pifma S: ták rozumicia y 
Oycowie S: iáko to Ambroży, Theophilactus y inni. To 
zás pomienione karania doczełnego odpufzczenie, níe tyl- 
ko było ważne przed Koščiofem, ále,tež y przed P. Bo- 

iem, bo mowi Páweď S: iż odpuśćił karanie grzefznemu 
w Ofobie Ckryfiufa, to iet idkoby fam Chryftus odpuścił : 
Ieśliż tedy Chryftus Pan dawał Odpufty, dawał y Páweť 
S: Więc y Papież iako Wikáry Chryftuľow, á fukcefľor 
Piotra y PáwfáS: ma PALA władzą Odpufty S: nadawść, 
ktorych nadania początek fię wziął od Chryftulá, y Apo- 
ftołow Swiętych. 

"Probácya 3. Koščioť S: cały y powízechny od po- 
czątku (wego, chętnie Indulgencye y Odpufty ápprobo- 
wał y przyjmował; y o nich idko ważnych y pożyte* 

żę cznych, 
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cznych, wiele Koncilia świadczą y dekretuią, aby były 
dawane, iako to Konciliú Niceníkie Can: 11. Koncilium 
Anćyrańfkie Can: 5. Koncilium Laodyceńfkie Can: 2. y 
inne Koncilia, aż dooftatniego Trydenckiego, lubo ná po- 
czgtkujnie były ták częfto dawane, iáko od czáľow Grze- 
gorzá S: od ktorego czalu wierni Chryftufowi bardziey (ie 
onie ftarać poczęli. Co zaś Koščiof S: cały zgodnie y 
bez przeftanku trzyma, to ieft prawdy nie odmienney, 
gdyż cały Kościof S: zbłądzić nie może: Więc wKošcie- 
le Chryftulowym Indulgencye álbo Odpufty, (4 ważne, 
potrzebne, y pôžyteczne, 

Probácya 4. W Rzeczypolpoliteý świeckiey y poli- 
tyczney, Xiążę y Pan iey, ma moc y władzą ákceptowác y 
przyiąć to, gdy ieden zd:drugiego dług płáćić chce, y pľa- 
Či,táko też ma władzą udzielić co z fkdrbu pofpolitego dłu- 
żnikowi, z (wych dobr wypłacić fe nie mogącemu, áby fię 
uiśćif y wypłaći dług, tym, co z fkarbu pofpołitego we- 
zmie. Więc y w duchowney Rzeczypofpolitcy, to ieft w 
Kościele Chryftulowym, Papiež prezyduiący Kościołowi 
Chryftufowemu, ma moc y władzą, áby zíkárbu Koščiel- 
nego udzielił y ápplikowaf zafugi zbywáiace Chryftufź, 
y Świętych Pańfkich; ktore zafugi czynili zá wfzytkich 
wiernych, ná odpufzczenie grzechow,y karania ich; áP: 
Bog też niechce, żeby takie ich zafľugi były nie plátne, y 
nie nádgrodzone z ktore že [4 Chryftulowi y Swiętym Páň- 
fkim zby wáigcee, dim fą nie nádgrodzone, záczym Bog 
nádgrádza ie,“ gdy refpektem ich odpufzcza karanie: do- 
czefne, powinne zá grzechy, tym wiernym, Ktorym Papież 
zfkarbu pefpolitego, ápplikuie pomienione zbywiiące 
uczynki święte ylpráwy, ktore Chryftus y Swięći Pańlcy 
czynili ná látislákcyg y dolyć czynienie P. Bogu zá grze- 
chy ludzkie, y karanie, na ktore zafłużyli. Y ták Katolik 
P.Bogu wypłaca dług karania doczelnego, drogą Krwią 
* Chryituľowa, y zbyteczną Świętych Paňíkich pokutą, fo- 

ie przez: Papieża. z fkárbů Kościelnego udzieloną y áp- 
plikowána. j 
| Kons 
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Konkluzya trzećia. 
Påpież ma władzą dać Odpuft dufzom zmäť- 
łych, w Czyfcu zoltálacym. 

Probácya. Zeby iákie dobrá były komu dane y u- 
dzielone, nic więccy nie potrzeba, tylko żeby ten, ktory 
niemi fzafuie, y one rozdaie, miał ie wmocy iwoicy, y 
por fwoią władzą, a ten komu máig bydz udzielone, żeby 

ył fpofobny y godny ich uczeftniátwá : A że Papież ma 
moc y władzą, Izafować fkarbem Kościelnym, y zniego 
udzielać zaflug y fátistákcyi Chryftulá, y Świętych Pán- 
fkich; dufze też zmarłych w Czyfcu zoftaiące, lą godne 
uczeftniátwá tych: zafug Świętych Pańfkich, ktore fię w 
fkárbie Kościelnym znayduią, bo w fálce Bofkiey zoltáia, 
y (4 owcami Chryftulá, ktory ieft Panem fkarbu tego, Pa- 
pież zaś ieft Podíkárbim fzatuiącym tym fkárbem, iáko u 
Pawła S: czytamy 1. Cor:4. Niech to rozumie o nas człowiek, 
że iefieśmy Rugómi Cbryfiufa, y fófuiemy zafługimi iego. Ýr. 
Cor: 9. Sráforvánie mnie icfl powierzone. Więc Papież mo. 
że dáč Odpuft duízom zmarłych w Czyfcu zoftaiącym : 
taki iednák, ktoryby im Hużył ná kfztałt ratunku y pomo- 
cy, iáko im fużyć mogą, y bydź ratunkiem modlitwy, y 
inne dobre uczynki, żywych za zmarłych fię modlących, y 
dobrze zá nich czyniących, dnie może dać dufzom zmár- 
Tych takiego Odpuftu, żeby im odpufzczał karanie do- 
czcíne, y od niego ie áblolwowaf, bônie ma nád nicmi tey 
TE ktorą ma fobie daną nád fámemi żywemi, 
temi flowy : Cokolwiek rożwiążefć ná źiemi Oc. 


Argumentá Herctykow. — | 
Rgument1.  Chryftus zá zafługi fwoie ode- 
brał nadgrodę y zapłatę, to ieft uwielbienie 
Ciała fwego, wynieśienie y rozflawienie Imienia 
(wego, iako Paweł S: ad Philip: 2. uczy; z 
k takze 
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także Pańfcy zá zatľuci fwoie, odebrali wieczną 
chwałę, ktora więcey waży, nižli ważą. zalługi 
ich, iako czytamy u Pawła S: ad Rom: 8. Więc 
nie može Kośćioł applikowac nam załlug Ghryftu- 
fa y Swiętych Paňíkich, na odpułzczenie nam kará- 
nia doczefnego, aby to odpufzczenie nafzego kara- 
nia, było nadgrodą Chryftufowi, y Swiętym Pan- 
(kim, zá zaflugi ich, a zatym Odpufty záwitle na 
applikowaniu zaflug Chryftuľa, y Świętych Pan- 
fkich , nie mála. mieyfca w Kościele Chryftulo- 
wym, y nic nie ważą. 

Odpowieffi lako ákcye Chryftufa, pofufzenftwa, po- 
kory, miłości, cierpliwości, męki, tak dkcye Świętych Páň- 
fkich, wiary, nadziei, miłości, cierpliwości, 14łmużn, 
umartwienia, pokuty, Sc. dwoiako (ie biorą y rozumicia, 
raz iako ákcye święte y dobre, zafuguiące w: Chryftušie 
nauwielbienie Ciafa, y rozfawienie Imieniaiego; w Świę- 
tych zas Páňíkich zafuguiące na niebo y chwałę wieczną: 
drugi raz biorą fięteż ákcye iáko trudne, ćięfzkies z pracą 
y umartwieniem odpráwione, ordynowáne ná fátisfákcy4 
albo nadgrodę zá grzechy, y máigce naturę pokuty y kará- 
nia; ákcye tedy pierwizym fenlem rozumiáne y maiące 
naturę zaflug, nadgrodzone fą od Pána Boga Świętym Pań- 
fkim wieczną chwałą, ktora ieft więkfzego waloru, niżli 
zaflugi $więtych Pańfkich: Chsyltuľowi tákže nadgro- 
dzone ią uwielbieniem Cidłaiego, y rozďawieniem Imie- 
nia iego, lubo ta nádgrodá nie ieft doftáteczna y rowna 
zaffugom Chryftulá, ktore fa wáloru niefkończonego, dla 
niefkończoney godnośći fdmego Chryftufá: iednák po- 

 mienionedkcye ták Chryftufá, 1áko y Świętych Páňfkich, > 
drugim Ícnícm rozumiśne, móiące naturę fatisfákcyty zá. 


grze- 
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215 Odpufiy. 
grzechy, albo naturę pokuty y karania, nie (3 nadgrodzo- 
ne naprzod Chryftulow1, ktory żadnych nie popełnił grze- 
chow, áni zarobił ná karánie, átá fatistákcya Chryftufa, 
ieft waloru niefkończonego, ktora nigdy fię nadgrodzić 
nie moze ktorymkolwiek odpufzczeniem grzechow ludz- 
kich, y karánia ná ktore zafłużyli, álbowiem“dla odpu- 
fzczenia ich Chryftus ták wielką uczynił Pánu Bogu fátis 
fikcyą, y ćięfzkie poniof męki. Nie fą także nadgrodzo- 
ne y wieluSwiętym, ktorzy więkfze żyiąc naświecie, po- 
kuty y karánia ponośili, niżli za grzechy fwoie [lb 
idko czytamy o Jobie$: Gap: 6. y oinnych,á drudzy bez 
grzechu śmiertelnego żyli, á przečie čielzkie pokuty czý- 
nili zá cały Kosciof : Tym. tedy Świętym takowe fatista- 
kcye za grzechy, w ofobach ich nie (z nádgrodzonc, prze- 
to zoftaią w fkarbie Kościelnym ; á Papież idko Podíkárbi 
fkárbu tego, fzáfuie y ápplikuie facistakcye Chryftufi y 
Świętych Pańfkich, abybyły w cudzych oľobá<h nadgra- 
dzone, odpufzczeniem, karania doczefnogo, toieft w tych, 
ktorym Papież Odpuft ddie y pozwala. Z czego y Święci 


„Pańlcy niezmiernie fię ćiefzą, gdy widzą, iż ich fatisfa- 


fikcyą, ktorą czynili zá Kosčioť, fnddgradza Bog odpu- 
fzczeniem kardnia doczefnego w tych, ktorym f4 przez Pas 
piežá ápplikowáne, áby mieli czym wypłaćić dług karania 
doczefnego, ktory grzechami nafię zaciągnęli. * . 

| Argument 2.  Zafugi y fatisfikcya Chryftufd, ktorą 
uczynił za grzechy nálzc, ieft waloru niefkończonego, 
Więc oná fama dofłateczna ieft, áby dlanicy odpufzczo- 
ne nam było kardnie doczefne,. á nie potrzeba przyłączać 
zaflug $więtych Pańfkich do zafug Chryftufowych. Do 
tego, gdyby nie dla fámých zafług Chryftufa, ale tež y dla 
zaffug Świętych Páňfkich, byli od karania dotzelnego 
uwolnieni, toby nie tylko fam Chryftus byť nálzym Od- 
kupičielem, ale też y Święći Panicy, co fię mowić nie 
może. 

| Odpowief. Iż nie dla tego przyłączaią (ię zaflugi 
Świętych Pańfkich do zafug Chrýftulá, żeby lime EF 
u- 
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Rufa zafugi przez fig nie miały bydz doftdteczne na odpu- 
fzczenie nam karania doczefnego, dle dla tego żeby yte, 
gdy f4 więkfze y zbywaiące, á dla tego w fkarbie Kościel- 
nym zofłaiące, żeby mowię były nadgrodzone w nas odpu- 
ficzeniem karania doczefnego, zkąd Święci mála wefele y 
chwałę. Ylubo' przez zaffugi pokuty y karania Swiętych, 
ktore tu ndziemi ponośili, uwolnieni bywamy od karania 
doczefnego, gdy. namie Kosčioí 8: z fkarbnicy fwaicy áp- 
plikuie, przecię iednák nie może fię o nich mowić, ze fą 
nafzemi zupełnie y cále odkupičielámi, iákim ieft fam 
Chryftus, ktory Krwią fwoią nas zniewoli grzechowcy y 
czśrtowfkiey wykupił, czego Święci nie czynią, ale tylko 
o Swiętych mowić możemy, że zá nas dług karánia docze- 
fnego wypfacáig (wemi zafugámi y fwoią facistikcyą, ten 
zás ktory dług záinnego wypłaca, a ile doczelny y nie 
gardłowy, nie nazywa fig bydziego odkupičielem. A wo- 
ftárku y Święół z tey miáry mogą fię nazwać nalfzemi od- 
Kupićielśmi, śle.ztym przydatkiem poniekąd á nie wcale y 
zupełnie, iakim ieft fam ChryRus. 

Argument 3. Mnicyfzy Sędzia, nie może nikogo 
uwolnić od karania, ktore mu ieft naznaczone od wyžíze- 
go Sędziego, człowiekowi zdś Bog fam náznácza karanie 
doczefhe, gdy mu grzech odpufzcza. Więc od tego ka- 
rania Papież iśko mnieyfzy Sedžia, nie może człowieka 
uwolnić. Do tego gdyby Papież mogł ważnie uwolnić 
człowieka od karania doczeľnego, beziego wfafney fátis- 
fákcycy, dawfzy mu odpufty, y śpplikuiąc mu fatisfikcyą 
Chryftufay Swiętych, toby fię. na odpufty ubefpieczał, y 
pokutować by mu fię niechćiało za grzechy fwoie, dla 
czego befpiecznicyby y prędzey grzelzył. 
| Odpomieff. Ze Sędzia mnieyfzy, lubo powagą fwoią 
'włafną, nie może nikogo uwolnić od karania, ktore mu ná- 
znaczył Sędzia więkfzy, może iednák to uczynić powagą 
więklzego Sędziego, miawfzy od niego zlecenie Ták te- 
dy Papież powagą Bofką y Chryftufi, miawfzy od niego 
zlecenie temi owy : Cokolwiek rozwiążeji ná žicmi, bedžie ro- 

Dd zmig- 
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związano y w niebie. uwalnia człowieka przez Odpuft one- 
mu pozwolony, od karania doczefnego, áile nie bez fatis- 
fikcyey doftateczney, lub nie iego włalney, ná ktorą fię 
zdobyć nie może ale przez fatistakcyą Chryftufi y Swię- 
tych Pańfkich, onemu od Papieża applikowaną, aby ták zá 
dofyć fię ftáľo fprawiedliwośći Bofkiey. Ze zaś Papież Od- 
putu pozwaláigc, náznacza przy tym fprawować dobre 
uczynki, pokutę y Spowiedź $: wprzod czynić temu, kto- 
ry fig bydz czuie w grzechach, tedy nie może'fię mowić, 
żeby nie pokutuiąc, miał belpieczniey grzelzyć ; bo že 
człowiek nie može ták“pokutowác dla ćięfzkośći y przy- 
krośći pokuty, iák wiele zafużył zá grzechy, tedy do.icgo 
pokuty, ktora ieft fzczupda tefpektem ekoi grzechov, 


ápplikuie Papież, y przyłącza mękę Ghryftulá, y zafugi 
Swiętych, z fkárbu Kośćielnego, aby tak y (wemi dobremť 
fprawami, y zaflugámi Chryftulá y Swiętych Panfkich, 
mogł fatisfáktyg uczynić fprawiedliwości Bofkicy, á przez 
to uwolnić ie od karania doczefnego. Y tak Indulgencye, 
człowieka owízem do dobrych uczynków prowádza, anie 


t 


odwadzą:': z 
: Argument4. `Pifmo S: y Oycowie S: uczą że do- 
*ftępuięmy grzechow odpufzczenia, przez mękę famego-. 
Chryftufa, a nie przez zafľugi Męczennikow, y annych 
Świętych : Więc przez. Indulgencye, ktore walor Iwoy 
maig od zaflug Chryftufa y Świętych Pańfkich, nie mamy 
grzechow odpufzczenia, ani przez nie doftępuiemy ufpra- 
wiedliwienia dufzy; dni one nasuwalniaią od:śmierCi, kto- 
ra iet kardniem grzechu pierworodnego, áni „od powie- 
(trza, głodu, &c: ktoremi Bas Bog doczefnie zwykł karać 
"Má grzechy nafze. 

| „Odpowie. Ze ánitmy mowiemy, żeby przez Indul- 
gencye było grzechów odpufzczenie, y przez zaffugi Swię-, 
tych Pańfkich, ale tych odpufzczemie micwamy przez fá- 
mę mękę Chryftufi, gdy igfobie śpplikuiemy przez wiáre, 
y Sákrámentá S: jáko też przez nie doftępuiemy odpu- “ 
fzczenia karania wiecznego; že icdnák P. Bog dla zacho- ` 

, Na: 


, 


Odpujży. 218 
wánia {wey fprawiedliwośći, odpusćiwfzy grzechy y ka- 
rśnie wieczne, chce, żeby człowiek zá nie był karany do- 
czefnie: tedy ná uwolnienie człowieka od karania docze- 
fnego, Indulgencye fużą, y zafľugi Swiętych Pańfkich, má- 
iące naturę nie zafug, bo tak fa y nád to im nadgrodzone 
wieczną chwałą, ale maiące naturę fatisfákcycy y pokuty za 
grzechy, gdy iet wiekfza fatisfakcya, niżli ich grzechy, 
albo gdy Swięći żadnych šmiertelňych nie mieli grze- 
chow: Ani też mowiemy, żeladulgencye fprawnią w czło- 
wieku łafkę ufprawiedliwiaiącą, ktorą (práwuig w człowie= 
ku zafugi Chryftuľá. Ani uwalnidią ezľowická od karania 

rzyrodzonego, iáka ieft śmierć wizytkim pofpolita, ani od 
karania woyny, powietrza, 8€: ktoze człowiek przyiąć y 
y cierpieć muśi, iákoby poniewplnie, y przećiw woli fwo* 
iey, od Bogź iáko Raná fwego yPrawodawcy. ale mowic- 
my, že uwalniáig od karania doczefnego, ktore człowiek 
chętnie y zwoli fwoiecy przyimuie naznaczone, aby bylo 
pskutą, ktore álb$ ná tym świecie, álbo nadrugim wypet- 
nič potrzebá: od ktorcy powinnęśći indulgenoýa álbo od- 
puft uwalnia człowieka. Że bowiem człowiek, grzechow 


fie woich wyfpowiśdawfzy, pokutę za nie odprawić powi-, 


nien, a tá álbo mnieyfza ieft nižli (grzechy iego, albo nie 


ieft odprawiona, przetovňá drugim świelie zá to cierpieć ™ 


muśi : Záczym Indulgencya dána, naypierwey uwalnia od 
pokuty čieľzkiey, na ktorą zá grzechy (we zafużył, % 
mnieyfzą odprawuie, iako y od tey pokuty, ktorey nie od- 
prawił, a odprawić powinien, śprzy tym zaraz uwalnia od 
karania doczelnego w Czyfcujł ktoreby cierpieć mušiaľ, 


gdyby należycie za grzechy ná świecie nie odpokutować; 


fák ćięfzko, iák čicízkie fą grzechy. | 
| Argument $. Chryftus Pan przez mękę y Krew fwo- 


ie zupełną zá nas uczynił P. Bogu fatisfakcyą, y ponioff 


karanie zá grzechy nafze. Więc my iuż żadnego nie ic- 
ftesmy winnfponośić karania, á zátym nie potrzebne łą In- 
dulgencyc, ktoreby nato tylko fużyły, żeby przez nie by- 
10 namodpufzczone karánie doczefne zagrzęchy, © = 
Dd 2 . Od- 
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Odpowieff. 1žiáko lubo Chryftus záfužyť nam fá- 
fkę Bofką y chwałę wieczną, iednak oney doftąpić nie mo- 
żemy, tylko gdy fobie zafugi Chryftulá ápplikuiemy przez 
nafzę wiáre y dobrefprawy, według nauki Apoftofá dyfpo- 
nuiąc fię y przyfpofabidiąc przez nie do fafki Bofkicy, y iá- 
ko lubo Chryftus za wfzytek narod ludzki umárť, ná od- 
pufzczenie grzechow y wiecznego karania, á przecię ie- 
dnák nie wizytkim fą sá St grzechy y wieczne ka- 
ránie, tylko tym ktorzy fobie mękę Chryftufową áppliku- 
ią przez wiarę y Święte Sákrámentá Chrztu y Pokuty S: 
gdy po Chzčie w iákie grzechy w padaią: ták lubo Chry- 
ftus uczynił fatisfakcyg, y zá karanie doczefne, ktoreśmy 
winni zá grzechy, przečie iednak ta nic pożytkuie nam, 
tylko ná ten czas, gdy ią mamy fobie śpplikowaną, albo 
przez nalze doftárečzne akty pokutne, albo przez Indul- 
gencyą ślbo O dpuft. 


Papiez. 


Rzez to imię Papież, rozumiemy naywyž- 

{z} Głowę, to ieit Naywyžízego Rządzcę y 

| Pafterza całego Kościoła Bolkiego. A zę 

w traktaśie o Papieżu, wiele záchodži Oveftyi y 

trudności między Katolikami y Heretykami terá- 

znieyfzemi, tedy dla łatwicyfzego káždey trudno- 

śći zrozumienia , Tráktat y Dyfputę o Papieżu, 

przez ofobliwe podźielemy artykuły. 
Artyku? biermfy. 

Eśli Chryftus Pan żyiąc na swiećie, był wido- 

mą y powierzchowną Głową y Papieżem Ko- 

ścioła Bofkiego, y teraz ieśli ieft Głową tegoż Ko- 
ścioła ? i e; No” 
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NO” naprzod. Ze Chryftus Pan ufundował y poftáno~ 


wif Kośćioł Bofki, bo żyiąc ná świecie, obrať dwána- 
ščie Apoftofow iáko Bifkupow, wezwał siedmdziešiat y- 
dwu Uczniow iako Kápľánow, poftánowiť Sákrámentá, Ká- 
płańfką ofiśrę, poftánowiŤ nowe prawa Ewángeliczne, no- 
wy teftáment uczynił, ftwierdziwizy śmiercią (woią, y rzek- 
fzy: Speľaiťo fe. Náoftátek dawfzy moc ná związśnie y 
rozwiązanie : Aže nič więcey nie potrzeba ná fundowa- 
nie y poftánowienie Kościoła Bofkiego: Więc Chryftus 
ná świecie żyiąc, Koščioť Boży fundował y poftánowiť. 
Apoftołowie zás Święci, ten Koščioť od Chryftulá fundo- 
wany y wyftawiony rozfzerzyli y rozmnożyli po całym 
świecie; Ewangelią Swiętą opowiadaiąc, wiáry Bofkicy ná 
uczśiąc, y Sakiamenta ádminiftruigc, iako o tym czytamy 
w dziciách Apoftolfkich. | 
Racknieff.  Kośćioł Chryftufow dopiero powitał 


albo. pośmierći lego, iáko mowidzáiaíz cap: 53. Zátože 


prácosváťá dufšá iegó; obaczy potomfiwe diugowieczne. ktore pro- 


rowo Chryftulowi Huży ; álbo powftať pod czas męki 
Chryftufowey, bo mowią Theologowie, że Kościoł wy- 
płynął zboku Chryftufowego, wyrażony przez wodę: 
Krew. A nad to fam Chryftus nie.rzekł do Piotra S: Ná 
tey opoce buduię, ale rzeki: będę budowat Koščioťľ moy. Przeto 
záczálow Chryftulá, iefzćze Kośćioł niebył wyftawiony, 
dle dopiero po śmierći iego, wyftáwiony hy? przez Apo= 
ftołow. | 
Odpomiejí. Ze Kośćioł ChryRufow fundowány icf 
przed śmiercią iego, iáko fię pokazało; rozmnoženie zás y 
ugruntowanie, albo utwierdzenie Kościoła, ftało (ie po 
śmierci Chryftulá, y otymfamym mowi Izáiaíz, Y Theo- 
lcgowie ták rozumieią, że Kośćio? Chryfluľow, żboku ie- 
go wypłynął tym fenfem, iż przez ráne w boku zádána, zá- 
fuży! Chryfius rozmnożenie Kościefa fwego. Y to co 
Chryftus rzęki do Piouá S: będę budovať Koščioť moys nie 
ma tę rozumieć, iakoby dopiero ię Keśćioł zaczyna ná 
Picuze Sz y Apchofśch, bo go Chryfius fem przez fię zá- 
Ddz | czął, 
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czął, poftánowiwízy ták wiele Páfterzow Kościoła, mia- 
wizy ták wiele owiec w owczarni Íwoicy z śle fię maro- 
zumieć o rozmnoženiu, rozfzerzeniu, y utwierdzeniu Ko- 
śćioła fprawionym przez Piotra S: y Apoftoľow. Do te- 
go że Chryftus ieft pierwfzym fundamentem Kościoła Bo- 
fkiego, á Apoftołowie Swięci drugim fundamentem, dla > 
tego Chryftus Pan, tenże Koščioť Bofki, ktory nanim, id- 
ko ná pierwfzym fundamencie, ufunďowány ieft, obiceał 
go tákze fundowáť ná Apoftofách, iáko ná drugim fun- 
dámenčie. 

Noiuy powtore, ` Chryftus Pan ieft naywyžíza Ko- 
śćioła Bofkiego Głową, według Pifma S: ad Eph: 1. One- 
go dať zá głowę nád cálym Kosciolem. y cap: $. y ad Coloff: 
1: On ief Gľomá Ciáťá Kosčioľá. 

Heretycy tedy iedni trzymdią, że Chryftus ná świe- 


Gie żyiąc, był Głową Košciofá, y teraz ieft,  inney. iteraz 


Głowy w Kościele niemśfz, tylko fam Chryftus: Inni 
trzymaią, že Chryftus żyiąc ná świecie, nie był Głową 
Kościodd, śle dopiero ftaf (ie Głową Kościoła, y to nie wi- 
domą po Wniebowftąpieniu (woim. Przečiw ktorym. 


Konkluzya piermfa. 
Hryftus żyiąc naświećie, był widomą Gło- 
wą Kościoła. 

Probácya. Zá czafow Chryftufá ná świecie žyigce- 
go, był Kościoł Bofki od Chryftuľá fundowány y wyftá- 
wiony, śako fię pokazało w pierwfzym Notaćie; ten zás 
Kościoi nie mogi bydž bez naywyžízey Głowy, Naywyż- 
fzego Rządce y Pálterzá, á tą naywyżizą Głową Kościoła 
był Chryftus, częścią že on był Kościoła Fundatorem, czę- 
ścią że Paweł S: Chryftulá nazywa bydź Głową Kościoła, 
iiko w drugim Notačie pokazaliśmy : Byť zás Chryftus 
Głową widomą Kościoła, bo go widomie poftánowiť, wi- 
domie rządził, widomie wiśry úczýť, widomie Sákrámen- 
tá y prawd poftanowił, widomice Bifkupow y Xiežy FEB 
niť, 
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nif, widomie ofidrę krwawą ná krzyżu oddał P.Bogu zá 
cały świat. ; 
Zárzučij“. Chryftus Pan po Wniebowfłąpieniu fwo- 
im, ušiadízy ná prawicy Bogá Oycá, zoftať Głową Koščio- 
fá: ták bowiem czytamy u Páwfá S: ad Eph: 1. Ufkrześi- 
mfy go od zmarłych, y pofidźiwity go ná prawicy fwoiey m Niebio- 
Jach nád sfšytkie Pańfiwa y Mocdrfiwa, y wftytkie rzeczy poddať 
pod nogi sego, y onego dał zá Głowę nád wftyskim K oščiolem, kto- 
ry icf čiáťem iego. Więc Chryftus Zylac na świecie, nie 
był Gląwą widomą Košcioľá : śle tylko po Wnicbowfta- 
‘pieniu fwoim zoftať Głową Koščiofá, á Głową nie widomą, 
Odpowieff. Chryftus Pan y ná ziemi żyiąc, był Gło- 
wą Kościoła, bo go fundował y poftanowił rządząć nim 
widomie, idko fam ofobie mowi: Ia iefiem dobry Páflerz. > 
Był y po Wniebowftgpieniu fwoim y teft Głową tegoż Ko- 
Sciofd, ztą iednák rożnicą, że po Wniebowftapieniu fwo- 
im. ftaf fię Głową Košciofá, po całym świecie ogłofzoną y 
wfławioną: Nášwiečie zás żyiąc był Głową Kościoła, śle 
od swiátá wzgdrdzoną: Záczym Pźweł S: to tylko mowi, 
że Chryftufá po Wnicbowftąpieniu iego P, Bog ogłosił y 
wflawił za Głowę Kościołś (wego, ktory za żywota (wego, 
lubo był Głową:Kościołś, nie był iednák zá takiego ná 


cały świśt ogiofzony, śni wfawiony, śle y owfzem był 
wzgárdzony. 


Konkluzya drugą. 

(Fryfus w Niebie zofłalący, ieft y teraz Gło- 
wą niewidomą Kościołą. 

Probácya. PźawełŚ: ad Eph: r. uczy, że Chrýftuľá 


po Zmartwychwftániu y Wniebowfłąpieniu iego, Bog dał 

zá Głowę Kościołowi (wemu: Więc w Niebie będący 

Chryftus, iet Głową Kościoła, á nie jeft Głową widomzg, - 

bo widomic y przez fię nie rządzi Kościołem, lecz nie wie 

domą, bo nie widomie rządzi Kośćiołem, przez wnętrzne 

ludziom wiernym nátchnienia, iáko fię mála rządzić, y 
| przez. 
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przez wnętrzną Łalkę Bofką , ktorą w ludziach zaffugámi 
fwemi fprawuie. 
Artykuť drugi. 
JE należy, aby po śmierći Chryftufa, na 
mieyfcu iego w Kosciele Bofkim był naywyż- 
fzy Papież, Naywyžíza Głowa widoma rządzą- 
ca widomie całym Kościołem Bofkim. 


I Uezy y Kalwini temu przeczą, przečíiw ktorym ieft 
Katolicka 


Konkluzya. 

Ależy aby wKoščiele Bofkim na mieyfcu 
Chryftufa, była iedna Naywyžlza Głowa wi- 
doma, ieden Naywyžízy Papież, widomie rzą- 

dzący Kośćiołem Bolkim. 
pRodeya r. Należy áby Kościoł Bofki pośmierći Chry- 
ftufá ták był rządzony, iáko był rządzony zá czálow 
Chryftufi, áto dla tego, žeby byf terážnieylzy Koščioť 
podobny pierwizemu, y naprzykład pierwízego : A že za 
czáľow Chryftufá Kośćioł Bofki był widomie rządzony od 
iedney naywyžízey Głowy, ktorą był fam Chryftus, iako- 
śmy to Pokazal w pierwÍzym Artykule: Więc po śmierci 
Chryftulá y teraz należy, áby w Kościele Bofkim byfá ie- 


dna Naywyżíza Głow4, Naywyżlzy Papież, rządzący cá- 


tym Bofkim Kościołem. , 
Probácya 2. lako ieft ieden tylko Kośćiof Bofki, 
ták ieft iedna tylko Bofka wiárá, á iedność Koščiofá, nie 
može bydź bez iednośći wiary, według Apoftoľá ad Eph: 
4. Teden Pan, iedná miárá, ieden Chržefi. y ad Cor: 1. Ie- 
dnož mowcie wffyfcy : A že iedność wiary, nie može bydž 
między wielą, maiących rożne rozumy y wole, bez ie- 
dney naywyżlzey Głowy Kośćiofa, y bez iednego Nay- 
wyżlzego Rządzcy, ktoryby wfzytkich do icdności wiary 
| | pro- 


Papiež. 214 


prowadziły nie dopuścił, aby każdy fzedł w wierze zá 
iwoim wfalnym zdaniem y rozumem, Więc należy, aby 
w Kościele Bolkim, była iedna Naýwyžíza Głowa wi- 
doma. 
Probácya 3.  Koščioť Bofki w pifmię S: Can: 6. 
przyrownywa fię do woyfká, w dobrym porządku będą- 
cego, idko y Danie: 2, przýrownywa (ie do Kroleftwá. 
joan: 10. przyrownywafię do owczarni. 1, Timoth: 3. do 
iednego domu. 1. Corinth: r2, do ciała ludzkiego. Aże 
w iednym porządnym woyfku, ieden tylko ieft Naywyžízy 
Hetman; wiednym Kroleftwie ieden Krol; w iedney 
owczarni ieden Pafierz; w iednym domu -ieden Gofpo- 
darz; wiednym Ciele iednd Głowa: Więc y w Koście- 
le Bofkim, należy, áby byfá iedna Naywyżlza Głowa wi- 
doma. | 

Probácya 4. Synagoga Zydowfka była widomie rzą- 
dzona od iednego naywyžlzego Kápľáná: Więc y Kośćiof 
Bofki, Kośćioł Chryftufow, ták powinien bydz rządzony, 
ktory wtym nie.może bydž poślednieyfży, od Synagogi 
Zydowfkiey. | 

Probácya s. Chryftus Pan w Kościele (woim uczy- 
niť y zoltáwiť taki rząd, ktory ieft neylepfzy: A że rząd 
każdego zgromśdzęnia, przez iednego Naywyżlzego 
Rządcę y Monárche, ief naylepfzy, gdzie bowiem wielu 
rządzą, tám wlžytko zle, Więc należy, áby w Kościele 
Chryftulowym, był ieden Naywyžízy Kzadcá. 


Argumenta Heretykar. 
Rgumentı: Ghryftus Pan y teraz ieft Nay- 
"ryžľza Głową w Kościele fwoim , bo taką 
bydź nie przeftať, iako. Paweł S: uczy ad Rom: 
12. Wielu iednym Gińlem iefleśmy w Chryfiušie. y 
na innych mieyfcach, także Chryftus będący Ká- 
pláncm na wieki, jako pifmo uczy ad Hebr: 7. 
Ee ich 
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ieft zawfze Naywyžíza Głową Kościoła: A ze 
wiednym Koščiele Bofkim, nie mogą bydź dwie 
Naywyžíze Głowy: Więc oprocz Chryftufa, nie 
málz w Kościele Bofkim inney Naywyżfzey Gło- 
wy: | 

Odpowieff. Ze Chryftus ich wprawdzie Głową y 
teraz Kośćiofa fwego, ale Głową niewidomą, niewidomie 
| w ludziśch wiernych, iáko członkach fwoich, (priwuiącą 
wnętrzne dary Bofkie, wiary, miłośći, nadziei, y inne ; 


"Nie ieft záš teraz ták widomą w Ciele {wym Głową, wido- 


mie Kościołem rządzącą, iáko był, gdy ná świecie żył, bo 
go teraz, y náuki iego, ani widžiemy, áni fyfzemy, dla cze- 
go należy, áby teraz byť ieden Naywyžízy w Kosčiele Bo- 
fkim Wikáry Chryftufow, ktoryby ná mieyfcu Chryftulá 
zoftawaľ: y że Chryftus teraz nie może przez fię widomie 
rządzić widomym Koščiofem, należy, aby przez (wego Na» 
mieftniká rządził nim widomie, á przez siebie fimego nic- 
widomie. Tož odpowiefz na inne Zarzuty z Pifmá S: y 
Oycow Świętych. 
Rzcknief. Chryftus Pan y teraz ich Głową wido- 
mą Kościoła íwego, bo nią bydž nie przeftať, ináczey Pa- 
jeż nie bydby Wikárym y Namicftnikiem Chryftulá, ále 
byłby iego Sukceflorem, dla tego bowiem Papież ieft Suk- 
ceíľorem Piotrá S: anie iego Wikárym , bo Piotr S: przez 
fwoię śmierć, przeftał bydź Głową widomą Kościoła, Da 
ktorą godność Papież naftępuic: Wikśryem záš iego bydz 
nie może, bo Wikáry dotąd tylko trwa, poki żyie 1650 
Pryncypał, że zás Papież ieft Wikarym Chryftufa; toć 
Chryftus y teraz iet Głową widomą Kościoła, y wtty 
trwa godnośći. A nadto luboby Chryftus teraz nie był 
widomą Głową Kośćiofź, że iednák ieft Głową iego niewi- 
domą, y nim niewidomie rządzi ; za dofyć ma Kośćioł na 
tym, y iedność zachować może przez rząd iednego Chry- 
fłulć : Więc oprocz Chryftulá, nie potrzeba w Kościele . 
Bofkim inney Głowy widomey. Odpo- 
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Odpowief ná piermfty Zarzut. Papież ieft Sukcefforem 
å nie Wikdrym Piotra S: bo Piotr S: cale przez śmierć 
fwoię, przeftał bydz GłowąKościofa ; Ze zaś Chryftus lu- 
bo nie ieft teraz Głową widomą Kościoła, ieft iednak 
Głową niewidomą iego, dla tego Papież refpektem iego, 
to iek Chryftufa, ick Wikárym á nie Sukcefforem. Nad 
to Chryftus y teraz nie tylko ieft Głową niewidomą Ko- 
śćcioła, ale tež ieft y widomą, bo go w Ciele uwielbionym 
widzą Swieči Pańfcy, lubo wedfug nas nie iet widomą 
Głową, gdyż go widzieć ták nie možemy, iako był w Cie- 
łe widziany, gdy naświccie żył, iednak w fobie ieft Gfo- 
wą widomą, widomie jednak nie może Kościołem ták rzą- 
dzić, iáko nim niegdy na świecie rządził, dla czego po- 
trzebuie iedney ofoby widomey- Naywyżlzey, aby przez 
nie teraz widomie rządził Kośćiołęm, żeby Kośćioł takiż 
teraz miał rząd widomy, iaki miał zá čzálow Chryftufa, á 
zatym ponieważ Chryftus ieft Głową tak niewidomą idko 
y widomą Kośćiofa, lubo teraz nim widomie przez fię rzą- 
dzić nie može, fufznie Papież Wikárym ieft Chryftufa, 
widomie za niego rządzący Kościołem, y w iednośći go 
trzy máigcy. 
Ná drugi Zarzut odpomieš. Chryftus gdy ná świe- 
Čie żył, nie miał zá dofyć bydž Głową niewidomą Ko- 
ściofa, y nim niewidomie rządzić, fprawuiąc w ludziách 
wiernych wnętrzne dary y łafki Bofkie , ale przy tym 
był y Glową widomą, widomie zrądzącą Koščiofem ; á to 
żeby w iednośći Kościoł trzymał , ktorą iedność zepfo» 
wali byli Pharyzeufzowie y fałfzywi Nauczyciele, ták też 
žeby y teraz takiż w Koščiele Bofkim rząd był widomy, 
iaki był za Chryftufa, y żeby Koščioť tenże w iednośći 
był zatrzymany; ktorą iedność pľowáč usiłuią Heretycy; 
dla tego należy, śby oprocz Głowy niewidomey Kościofa 
ktorą icft Chryftus, y oprocz rządow niewidomych byľá 
y teraz Głowa widoma, widomie Kościołem widomym rzą- 
„dzgca ná mieyfcu Chryftufá, to ick Naywyžízy Páfterz y 
Rzadcá, iáko Wikáry y Namieftník iego, anie Sukcefor: 
$ Ee 2 mig- 
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między ktoremi ta ieft rożnica, iż Wikáry ma władzą y 
iurifdykcyą od fwego Pryncypalá, ktora wfadza dla tego 
ieft mnicyíza, od władzy Pryncypała; Sukceffor zás ieft 
icdneyže y rowney władzy y powagi z tym, na kto- 
rego mieylce náftepuie, y Którego iuritdykcya álbo 
władza iuż ufdie, gdy Sukceffor naftępuic, bo dotego 
cáľa iutifdykcya y władza fię przenosi. Ze zaś Papież ma 
władzą od Chryftufć, śle mnicyfzą, rowną zaś z Piotrem S: 
á nic od niego, ale ponim: Więc dla tego icft Sukceffo- 
rem Piotra S: á Wikárym Chryftufa' 

Argument 2. Chryftus Pan wfzytkim A poftoom zá- 
rowną dał władzą temi ffowy Matt: 18. C'okolwiek zmiažečie 
ná žiemi, będżie zwigzano y w niebie. Ani iednego poftánoviť 
zá Naywyżfzą Głowę nad-drugiemi. 

Odpowieft. Lubo vízylcy Apofiofowie S: byli fo- 
bie rowni w Apoftolftwie, w adminiftrowániu Sákrámen- 
tow, wopowiádániu Ewangelicy S:, iednák nie wfzylcy 
byli fobie rowni'w Urzędzie, rządach, y iurifdykcyey, bo 
Piotr S: nad całym Kośćiofem, y nad Apoftoftofámi S: po- 
ftánowiony ieft zá Naywyżlzą Głowę, y Naywyżlzego Pa- 
fterza, temi fowy: Pas owce moje. Ktoremi owcami „byli 

Apoftołowie S: y tak władza ktorą mieli Apoftołowie 
yła poddana pod moc, y wyżlzą władzą Piotra $: A 

Areument 3. W ftárym teftamencie zá czálow Da- 
widá, było dwoch Naywyžízych Káptánow Sádok y Abiá- 
tár, o pierwfzym świadczy pifmo 1. Paralip: 24. 0 dru- 
gim czytamy 3. Reg: 2. Więc y w nowym ceftamenćic 
nie należy, áby był ieden Naywyžízy Kápľán. - Do tego 
przed przyščiem Chryftufá ná świt, nie tylko między Ly- 
dámi byłś prawdziwa wiárá Bofka, śle też y między nic- 
ktoremi Narodámi, z ktorych był y Job W ierny aiprawie- 
dliwy, Naywyžízy zás Kapłan Zydowfki, tylko miaf Zwierz- 
chność nád fámemi Zýdámi : nád wiernemi zás, ktorzy z 


aprež. 


narodow byli, y według práwá natury żyli, śnie wedlug 


prawa Moyżefzowego, nie miał Zwierzchności, zadczym 


ťi mušicli mieć {wego ofobliwega Naywyżlzego Kápiánáy 
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ktory ich obiaśnisł y w Qveftyśch o wiérze, gdy idką ttú- 
dność mieli umacntať. Záczym iáko przedtym, lubo ie. 
den byfKośćioł Bofki, y iedná wiśra Bofka, ták u Zydów, 
iáko yu Narodow niektorych, przečie iednák było wiele 
Naywyžízych Kápňánow, ták y w nowym teftámencie, lubo 
ieft ieden Koščioť, -y iedná wiárá, przećię icdnák može 
bydz wiele Naywyžízych Kapfanow. 

Odpowie ná piermfty Zarzut, Ze ták Sádok iáko y 
Abiatár, káždy z nich ofobliwg miał pretenfyą do nayWyž- 
{zego Kápiáňfiwá, dnie možono ná ten ezás uznść, ktory 
z nich miał prawdziwfzą pretenfyą, y prawdziwe prawo, 
dla tego obudwu do czśfu cierpiał Kośćioł; śż Dawid miał 
od P.Bogź obiświenie, że Sádok miał prawdziwe práwo 
bydz naywyžízym Kapłanem, ktorego tež przy nim konfer- 
wowat, á Abiśtaraż Kápľánftwá zrzucił; y ták w ftarym te- 
ftámencie tráfifo fię, że dwoch rázem było Arcykapłanow, 
źle to fię nie ftało według prawa, lecz zniewiddomoścći y 
biedu. iáko y w nowym teftámenčie. trafiło fie mieć po 
dwoch ślbo trzech razem Papicžow, zbłędu y niewiádo- 
mośći; Biędow záš nie naležy śllcgowść, lecz poprawiść, 
według pofpolitego przyfowia. 

Ná drugi Zarzut odpowieff, Naprzod że lubo Zydzi 
„mieli {wego Naywyżlzego Kápľáná, iednak wierni ktorzy 

byli z narodow niemieli {wego Naywyžízego Kapłana, dla 
tegoj1ż ich bardzo málo było, y w odległośći ieden od dru- 
giego zofiewał: Dla czego nie mogł ieden niemi rządzić, 
bo od fiebie dáleko y krycie zoftawáli , nie máigc iawney 
kommunikacycy; gdy iednák ktory z nich miał iák4 w 
„Wierze trudność, obidśnióny byť albo przez wnętrzne Bo» 
fkie obidwienia, ślboBeg pofał mu Pforoká ná obiášnie- 
nie iego, y tak nie dowodzi fię, żeby było dwoch Neywyż- 
izych Kápiánov, : 

Ospowieft pomtornie. Daymy to że Zydzi mieli (we- 
go Naywyżlzcgo Kápiáná, á wierni z Narodow twego ofo- 
bliweg o Kápláná Naywyzízego ; iednák to nie dziw. bo 
Zydzi według inpcgo práwá zyli, ktore bylo pifáne zwane 
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Papiez. 
-Moyżefzowe: wierni zás z Narodow według innego, kto- 
re było prawo natury; iáko tedy rożne ich były práwá, 
ták tez rożnych mogli mieć Naywyžízych Kapfanow, kto- 
rzy ich prawa uczyli, y w iednośći zátrzymywáli. Uczy 
bowiem Paweł S: ad Hxbr: 7. Odmieninvfty prawo, odmienia 


| fiey Kdpłóńfimo; áto fię dziać mogło według olobiiwey dy- 


fpozycycy Bofkiey. Przed prawem bowiem Moyżefzowym, 
wfzyfcy wierni icdnož prawo natury albo prawo przyro- 
dzone mieli, wedfug ktorego żyli» y iednegoż też mieli 
Naywyżfzego Kápľáná: potym záš podobało żę Panu Bogu 
oddzielić Zydow od Narodow, y wierne Narody zoftawić 
przy dawnym prawie, álbo przy prawie przyrodzonym, do 
tego tež y przy dawnym Naywyżlzym Káptánie, ktory nie- 
mi rządził, y prowadził do zachowania prawa natury, y zá- 
chowánia Wiáry S: ś Wiernym Zydom dáć nowe prawo 
pifáne, prawo Moyzefzowe, y przy nim nowego Naywyż- 
fzego Kapłana. Teraż zás w nowym teftdmencie, że wizy- 
fcy wierni ták znavodow iáko y; z Zydow, iednoż prawo 
Ewángeliey S: maią, y teraz nie mafz rožnicy Zyda od Gre- 
ki uP.Bogá, tedy też ieden nád wízýtkiemi wiernemi ieft 
Naywyžíza Głową, y Naywyżlzym Káplánem, iáko było zá 
czafow Chryftulá. 
Artyku? trzedi. 

Eśli Chryftus Pan pofłanowił, aby Piotr S: po 

śmierći iego był w Kościele Bofkim za Naywyż- 
(a Głowę, y Naywyžízego Papieża, a ieżeli fam 
ieden nie oraz z Pawłem Swiętym? 

Lutrzy y Kálwini nie przyznaią Piotrowi S$: bydz 
Naywyžíza Głową w Kościele Bofkim ná mieyfcu Chry- 
ftulá po śmierći iego, śle tylko fimemu Chryftuľowi bydz 
to przyznáig. A záczálow Innocentego X. Papieża, poka- 
zał fię ráki Heretyk, ktory przyznawał Piotrowi S: bydz 
Naywyżfzą Głową w Kościele Bofkim, nie tak icdnák, že- 


by fam ieden był Głową Naywyżfzą, dle oraz z eadi 
ta 
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ták iż z Piotra yPawła S: Rafa fię iedna Naywyžíza Gľowá 
Kościoła Ci Mafowego: przeciw, ktorym Katolicka ieft 

Konkluzya pierwfa. 

Iotr S: po śmierći Chryfłufa y na mieyfcu iego, 

był Naywyžíza Głową, yNaywyżfzym Papie- 
żem w Kościele Bofkim z poftanowienia Chry- 
ftufa. 


Probácya 1. Z MáteuízáS: cap: 16. kędy to czyta- 
, my, co rzekł Chryftus Pan do Piotra S: Ty iefieś Piotr, y 

ná tey opoce zbuduię Koščioť moy, gdzie Chryftus uczynił Pio- 
trá S: fundámentem Kościoła, bydź zás fundamentem Ko- 
ściofa, ieft bydź Głową Koščioľá. Y dáley rzekł Chryftus 
Piotrowi S: Tobie oddam klucze Krolefirvá Niebiefkiego, komu 
zaś klucze oddśią, ten ma Zwierzchność nád tymi, ktorzy 
pod klucze podpaddią; iáko gdy klucze miáftá bywśią 
oddane Krelowi Poffes w mieście biorącemu, ná znak 
Zwierzchnośći iego nád miáftem. Zkad (ie dowodzi, že 
Chryftus uczyniwfzy Piotra S: fundamentem Kościoła, y 
y oddawizy mu klucze-Kroľeftwá Niebiefkiego, poftáno- 
wil go, žeby był Naywyžízym Papieżem, y Naywyžíza 
Głową Kosčiofá Caylar o. 


Y u Janá S: cap: 21. rzekł Chryftus do Piotrá S: 
Pás owce moie. gdžie mu Chryftus zdať wfzytkie owce, y 
nád niemi go uczynił Páfterzem. A že nie nád temi śni 
nád owemi tylko owcami uczynił go Páfterzem, ále nád 


wizytkiemi. Więc go uczynił Páfterzem generálnym y 
naywyžízym, oktorym zdawna prorokował Ezechiel Pro- 
rok cap: 37. I będźie jeden Pafłerz mfšytkich. Dla czego Hie- 
ronym S: pifzący in Pf: 13. y Chryzoftom S: Homil: 114 
in Matt: uczą, iż Piotr S: iet Głową Kościoła. Cyril: 
Hierofol: Catech: 2. nazywa go Xiążećiem Apoftofow. 
- Anacletus Papież in Ep: 2, ad Epifc: ltaliz rzekł : Piotro- 
wi naypierwcy w Kościele dáne icft Papieftwo, gdy Ghry- 
fius rzeki: Ty iefleś Piotr. lákožPiowr S: pour od 
ry- 


23T Papiez. 
Chryfufa nazwany Cebbar, ktore imię znaczy Głowę, nd- 
zwany iet Głową Kościoła. 

Probácya z. Do Ghryftufa Pana należało poftdnowić 
y zoftáwič po fobie iednego Naywyžízego Páfterzá y Nay- 
wyžíza Głowę widomą Kościoła (wego, kroryby nim wido- 
mie rządził po odeśćiu Chryftuľá do Nieba; gdyż w Ko- 
_Śicle Chryftufá, zawfze y nieprzeftánnie naywyżfza ies 
dna Głowa widoma, to ielt ieden Naywyžízy Papież bydz 
powinien, iśkośmy w przelzłym doftatecznie pokazali ar- 
tykule: A że o Pietrze S: (3 w pifmie świadeltwa, że zá 
takiego poftánowiony.ieft od ChryRufi, y fą dobre znaki 
tdkicy iego godności, bo pifmo záwíze pierwize mieylce 
dále Piotrowi S$: między Apoftołami, iáko czytamy Math: 
10. 'Piótr S: za Apoftofow y imieniem ich odpowiadał 
Chryfufowi. Joan: 6. Panie dokąd poydziemy. Piotrowi S$: 
rofkazał Chryftus, aby innych Apoftoľow w wierze utwier- 
dzeł, Luce22, Piotr S: Elekcyą Apoftofa Máčiciá $: zfa- 
Żyłna mieyfce Judalza: Aď: 1. Piotr S: pierwfzy dał fwo- 
ię fentencyg y głoś ná Koncilium lerozolimíkim 4ć/:15. 
WiecPiotr S: iet od Ghryftufá poftánowiony, áby „byť zá 
Naywyżfzą Główę widomą w Kościele Bofkim, po odcy- 
ščiu Chryftufá do niębź, 


„Konkluzya druga. 
Am Piotr S: á nie oraz z Pawľem S: ani innym 
"Apoftoľem, był Głową Naywyžíza widomą w 


Kośćiele Chryftufowym. 

Probdcya 1. Sámemu Piotrowi S: wofobności, anie 

oraz Pawłowi y innym Apofołom rzekł Chryftus: Ty ie- 
fies Piotr, y ná tey opoce zbuduię Koščio? mvy. gdzie poftáno- 
wił Piotra S: záNaywyžíza Głowę Kosčioľá, d poltanowił 
go zá to, iż publicznie wyznał Chryftufa bydz Synem Bo- 
fkim,: ktorego takiego wyznania, nie uczynili ná ten czás 
inńi  Apoftofowie: Gdzie też oraz w nagrodę wyznania 
wiśry:; oddał : Chryftus klucze Kroleftwá Niebielkiego, 

ad imie- 
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imieniem go włafnym miánuigc, o żadnym ná ten czás nie 
czyniąc wzmianki innym Apoftole. Tákže ulaná S: cap: - 
21. czytamy, że ChryRus fámemu Piotrowi S: rzekł: Pi; 
owce moie. gdzie go fimego imieniem iego włalnym miä- 
nuiąc, uczynił Páflerzem owiec (woich,. w nagrodę mifo- 
śći, ktorą wyświadczył ku Chryfufowi, będąc kilka razy 
O nie pytany y probowány od Chryftufi; wyświadczył zaś 
y wyznał miłość nierowną, źle więkízą nad miłość innych 
Apofłołow, ktorą mieli ku Chryftufowi. Záczy m uczynio- 
ny ieftPálterzem y nád Apoftofámi, nie tylko nád innemi 
wiernemi, 

Probácya 2, Koščioť Chryftufow, przez iednę tylko 
Naywyżlzą Głowę, powinien bydź rządzony,„częścią że 
„Kościoi Chryftufow w pifmie S: przyrownány ich do Kro- 
„leftwa, ktorego Rzadcá ieR jeden Krol; przyrownány ieft 
do woyfká dobrze fporządzonego, ktorego icden ick Nay- 
wyžízy Wodz; przyrownany ict do owczśrni, ktorey ie- 
den ieftPafterz. Częścią że rząd każdego zgromadzenia, 
przez iednę Naywyžíza Głowę, y Naywyżfzego Monarchę 
fprawowdany, ićR lepfzy y dofkonślfzy, á niżeli gdy wie- 
le ich rządzą, bo tám left konfuzya y nieporzadek, gdzie 
wiele Rządcow, pofpolite uczy Przyfowie: A że Chry- 
ftus taki rząd uczynił w Kościele fwoim, iaki bydz powi- 
nien, y ktory ieft lepfzy, y dofkonślfzy; przeto Chryftus 
iednego tylko Piotra S: afimego, nie oraz z Pawłem S: 
albo innemi Apoftofámi, poftánowiť zá Naywyžlzego Pá- 
fterzá, y Naywyžíza Głowę w Kościele fwoim. 

Probacya 3, Artykuł wiśry uczy, ze Kościoł Bofki 
ieft- ieden, ktory zátym ieft iedno Koščielne y miftyczne 
Cialo. A že iedno Ciało, iednę tylko powinno mieć Gło- 
wę, nie dwie Głowy, inżczeyby było: monftrum ztego 
„Cláfá : Więc ieden tylko, y fam Piotr-S: poftanowiony icf 
od Chryftufá, zá Głowę Koščiofá icgo. Ani może fię mo- 
wić, że Prôtr Si y Paweł S: nie fa dwie Głowy, śle tylko 
1edná Gľowá z obudwu uczyniona. Nie może to mowić, 
bo Ghryftus do iednego y fámego Piotra S: mowił: Pdź 
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owce moies. Tobie dam klacze Krolefiwa Niebiefkiego. Na to- 
bie fundomáč będę K osčio? moy.  Beędziefi fię odtąd zwał Cephas, 
„to ieft Głowa. Zśczym fam Piotr $: ieft Głową Kościoła, 
4 Paweł S: nie ieft Głową dni ofebną odPiotrá S: y roz- 
dzielną śni zobopolną y iednąż, bo niemálz w pifmie, 
żeby go Chryftus oraz. Z Piotrem, za iednę poftanowił Gto- 
ws. Dotego jeśli Piotr y PáweťS: fą dway Naywyżśi Pa- 
pieże rowni fobie w powadze y godnośći, áni ieden dru- 
giego iurildykcycy podlega, tedy obádwá nie fą iedná 
Głowś, śle dwie Głowy ; bo teniet udzielną Głową, kto- 
remu inni iáko członki podlegaią, á on nikomu nie podle- 
ga. lešli tedy Pawel $: nie podlega Piotrowi S: iako 
Głowie, á inni wfzyfcy Pawłowi S: podlegáia, tedy Paweł 
S: ieftofobną y udzielną Głową odPiotrá S: á nie iedną 
z Piotrem Świętym. 


| Argumentá Heretykor. 
A Bumen 1. Chryftus Pan ieft y teraz Gto- 


wą Naywyžíza Koščioľá fwoiego ; a że jedne- 
go Kościoła , jedna tylko bydź może Głowa: 
Więc Piotr S:. nie był Głową Kośćioła Bofkiego, 
poniewaz nią był y ieft zawfze fam. Chryftus. 
OPpovieš Chryftus był zá czálow Piotrá S: y ieft teraz: 

Głową, tylko niewidomą Kościoła, iáko g w przefzłych 
Artykuďách pokazało ; Piotr zás S: był ná mieyfcu Chry- 
Rufi Głową widomą, Y Wikárym icgo, widomie Koščio- 
Zem rządzący, iáko y inni teráznieyśi Piotrá S: Sukceflo- 
rowie. Záczym nie može fię mowić, żeby były dwie Gto- 
wy widome Koščioľá : ále tylko iedná záwlze ick Gľowá 
widoma, y to táka, ktore tylko Wikáryar odprawuie za 
Chryftufa po odeyśćiu iego do Nieba. 

Argument. Wfzyfcy A poftofowie Ss: fą Piotrowi 8:, 
rowni, tak bowiem Cypryan S. Lib: de unitate Ecclefiay 
z innemi uczy; mowiąc: Tož byl y inni Apofiolowie y co 

< Piotr, 
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Pioir, rownego honoru y władzy. Do tego Piotr S: nic nie 
rządził innemi Apoftofámi, ktorzy nie od Piotra, lecz od 
fimego Chryftufa, zá Apoftoľow obráni (3, y moc albo wła- 
dzą nad światem wzięli, y owfzem «czytamy Ad: 8. ze 
Piotra S: inni Apoftołowie, do Simarytanow pofali, ktore- 
go gdyby był ich Starfzym y Przełożonym, [nie ważyliby 
fię polyłać; iáko y Pawel S: mie ważyłby fię napominac y 
firofowác Piotra S: iako go ftrofował, gdyby go Pawel S: 
znał zafwego Przefożonego: Więc Piotr S: nie był Nay" 
wyžíza Głową Apoftołow,:a zatym nic był Naywyżizą Gfo- 
wą Kościoła calego. | 
Odpowieff. Swięty Cypryan -y inni Święći iako 
y Doktorowie, gdy uczą, zePaweł S: y wizyfcy inni Apo- 
ftołowie Ss: fa rowni Piotrowi S: w honorze y władzy; 
máig4 fię rozumieć; że fa rowni w honorze Apoftolftwá, 
Mifrzoftwa, Káznodzieyftwá, opowiadania Ewangelicy S: 
w honorze Bifkupftwa, gdyż z tey ftrony rowną máig wła- 
dza do ádminiftrowánia Sákrámentow, ktory honor y wfa- 
dzą miią od fimego Chryftufa, iáko y Piotr S: Co fie zás 
tknie godności Pafterfkiey, Urzędu, y Jurildykcyey, nie 
rowny ieft Piotrowi S: Paweł S: y inni Apoftofowie, bo 
Chryftus Pan nád wfzytkiemi, nawet y nád fámemi Apo- 
ftofami, Piotra S: uczynił Naywyżfzym Páfterzem, y dał 
mu Zwierzchność temi fowy : Paś bárány moie, paś owce 
moie, co rzekł Chryftus do fimego Piotra S. Przez te zás 
barany, rozumie fię lud wierny, przez owce zás, rozumie- 
ią fię Pafterze inni y Przełożeni, iáko tłumaczy Eufebiue 
Emifènus, dálac znac, że Piotr S: iet uczyniony Naywyż- 
fzym Pafterzem y nad famemiPalterzami, iśkiemibyli inni 
Apoftołowie S: YdlategočPiotr S: rządził Apofolami, y 
między niemi (práwowaf fwoię iurildykcyą, gdy Elekcyą 
złożył na obranie S: Máčieiá za Apoftofá, gdy náConciliú 
lefozolimfkim prezydował, gdy pierwfzym zawlze był w 
mowieniu, gdy iemu lámemu Chryftus zlecił, aby innych 
Apoftoľow w wierze utwierdzał, y do ípráwowánia {wych 
urzędow Apoftolikich pobudzał. A lubo był od Apoito- 
Friz dow 
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łow pofany do Sámárytanow, že iednak nie był od nich 
poflány przez rofkaz, ale tylko przez konfens y radę; Dla 
tego nie może fię mowić, że był mnicyfzy od Apoftołow ; 
lako lubo Syn Bofki był na fwiat pofľany od Boga Oyca; 
jednak Syn Bofki nie ief mnieyfzy od Boga Oycá, bo to 
pofláfiie nie było przez rofkaz, ktory ftarízemu tylko y 
Przełożonemu należy ale przez radę, ktora nietylko Star- 
{zemu ale rownemu y czefto hizfzemu w godności należyć 
może.. Páwef S: lubo napominať y frofował Piotra 3: że 
w Ceremoniach Zydowfkich akomodowaf fiè Zýdom do 
czafu „nie chcąc aňi krwi, ani žadney udufzoney rzeczy 
jeść; Co uczyni żeby Zydow do wiary świeżo nawroco- 
nych nagłym porzuceńiem tey Ceremoniey hie obraził y 
nie zgorfzył, iednak że Paweł S: cżyńił to z miłośći kto- 
ra każdy powińien mieć ku blizúčemu, y nietylko ftarfzy 
ku mhieyfzemu, ale y mžiicyšžy ku ftarlzemu áňie nápo- 
minał go z fprawiedliwośći mopacey naznaczyć karanie 
za wyftępek co hie należy tylko Śtarfzemu y Przełożone- 
mu: Więc dlatego hie może (ie mowić, żeby Paweł Św: 
nie był mnieyfzy y nižízy od Piotra S:, gdyż y hiżlzemu 
godzi fię z mifośći, ftarlzego napomnieć, zachowawizy 
przytym fkromność y pokorę. 

Argument 3.  Jeiliby kościoł był fundowany na ofo- 
bie Piotra S: to że Piotr S: upadł, gdy fe Chryftufá za- 
parl, y kośćiołby też upadł; za upadkiem bowiem funda- 
mentu, y budowanie upaść muśi; A že nie može to być; 
żeby kościot miał upaść: Więc też nie może być Piotr5* 
fundamentem y Głową Kośćlola . 

Odpowie. Gdy Piotr $: upadł y zgrzefzył, fefzcze 
nie był fundamentem Kościoła y Głową; aż dopiero kie- 
dy z grzechu-przez pokutę powftał; iakoż Chryfłus przed 
upadkiem Piotra nie rzekł do niego: Buduię nátobie kośćiot 
moy. ale rzekł: Będę budował na tobie, kościoł moy, gdy [ie przez 
pokute do mnie natorocijś, a nawroćiw(fy fie nimierdzay braćt imo- 
ich w wierze. Zaczym kośćioł fundowany naPietrze $: ni- 
gdy nie upadá, boy Piotr $ ; juž więcey nigdy nie b 
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od tego czafw, od: ktorego: kościoł S: zaczął fie na him 
fundowág .- | 

Rzekniefi.. Tužpo odprawioney pokucie Piotra Sw 
za ten grzech, że fię Chryftufź zapart; był upomniony 
frofowany Piotr Sr od PawfárS: za błąd, ktory popełnił, 
że Ceremonyi Zydowfkich icfzczenaten czas nie znošiť 
y fam ie obferwował akomoduiąc fię Zydom: Więc y Ko. 
ścioł by był zbłądził, gdyby na him był fandowany, cho- 
ćlaż po pokucie Piotra Świętego, 

Odpowie.: Piotr. S: po pokucie nie'zbłądził w wie. 


rze, ani o błąd w wierze był upomniony, zczym nie zgrze- 


fzyť, ale byť upomniony, ʻo uczynek (ktory: grzechem nie 
byť ) że lubo wiedział iż: Ceremonie Zydowfkie iuż były 
niepotrzebne. y trzeba było iužie cále znieść, iako.nicpo- 
trzebne; onisdnak znieśienie ich diffimulowáťy. na dal. 
fzy czas odkładał, čo nić czynił z żadnego błędu, bo wie- 
dział iż ie trzebá: było: znieść, ý miał dobrą intencyg ie 


nosič, ale to uczynił, iż fpofobnicyfzego: na to czekał 
czalu, zeby był nie tak nagle Zydow odwiodł od: Cere- 
moniey ich; ktorego dłużizego czafu zniefieniź Ceremo- 
niy Zydowikich że nie chcidł czekdć Paweł S: dlatego 
frofował 6 to Ptotra S: rozumiciac, že czekść dalízego 
czalu iuż było nie potrzeba. Przeto iżko Piotr. S: po poku- 
čie fwoiey: iuż więcey nie upádť, ták y Koščioť ná nim 
fundowany nie upada, dle zawfze ftoi; y ftać będzie, 

Argumest4, Ná ftarych obrazach Pawďá po pra- 
wey itronie, á Piotra po lewey malowano, coby nie było 
gdyby Piotr był ftarlzým y Przeľožonym nad Pawła, gdyż 
Przeložonemu nalcży ftrond prawa á nie, lewa, 

i Odpowieff. Iż na ten czasu ftarych godnieyfze było 
miey(ce po lewey fronie, aniżeli po prawcy, iako- Hifto. 
rye świadczą: 

Argument $1 Gdy Chryftús rzekł do Piotra; Pás 
owce moie; nie uczyni go Pafterzem nad wízyftkiemi owca. 
mr, to iet Zydami y Narodami, ale go uczynił Pafterżem 
nad Żydami do: wiary nawrocońeini, & Pawła S: uczynił 
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Pafterzem nad narodami do wiáry nawroconemi ; tak bo- 
wiem świadczy fám Paweł S: pilzac ad Galat: 2. Powie- 
yzonomi ief? abym Ewangelią opowiadał nieobrzezanym, jako Piotr 
obrzezanym , ktory bowiem Piotrowi dopomogť w prácy Apoflo: 
fkiey miedzy obrzezanemi to iefi Zydami, dopomogł y mnie ženže 
miedzy narodami. Wiec dam. Piotr S: nie był naywyżfzą 
Głową całego kośćiofa y wízyftkich wiernych, ale Piotr 
S: oraz z Pawłem S: byli naywyżfzą Głową caicgo koščio- 
ła ynaywyžízemi Pafterzámi wizyftkich wiernych. Do te- 
go kośćiof mowi że Paweł S: ośiadł thron dwunálty, gdy- 
by záš nie siedział na iednymże thronie z Piotrem S: to» 
by nie dwunafty aleby trzynafty thron Apoftolíki osiadł: 
Więc Piotr y Paweł naiedneyže ftolicy A poftolíkicy šie - 
dzą á zatym obadwa (4 Tednaž y Naywyżlzą „Głową Ko- 
Sciola Chryftufowego. | 

Odpowiejf Na piermjšy zarzut . Inna ief mieć Iurif - 
dykcyą, zwierzchność y rząd nad kim, á inna ieft Apofte" 
łem być Ewangelią opowiadaiącym y nauczyćielem wia: 
ry; Co fietknie funkcyey Apoftolfkiey opowiadania Ewan+ 
geliey y nauczenia wiary, lofem Piotrowi S: doftali fię 
Zydzi, zeby ich był ofobliwym Apoftolem y nauczycie” 
lem wiáry, á Pawłowi S: lofem doftały fię Narody, żeby 
ách był ofobliwym Apoftołem y wiary nauczyciełem tak 
+ednak želubo Piotr S: ordynowany był naypierwey y 
ofobliwie za Apoftofa y Nauczyciela do Zydow, z tym 
wfzyftkrm žeby y narody nauczał wiáry gdy by mu fię.oka- 
zya trafiła; iako y Paweł S: lubo naypierwey y ofobliwie 
ordynowány był za Apoltoła y Nauczyciela do Narodow, 
z tym wfzyfikim, żeby zá okázya y Zydow wiary uczył. 
Co fię tedy tknie funkcycy Apoftolfkiey y nauczenia wia- 
ry, famemu to Piotrowi nie nałeży być Apoftofem wizy- 
kich, ale mu należy być Apoftoľem do Zydow: á Pawło- 
wi S: ofobliwie do Narodow, iakoy miedzy innych Apo- 
ftołow podzielony ic% fwiát do opowiadania Ewangelicy 
S: Cofię zás tknic zwierzchnośći, iurifdykcycy, y rządu 
w kościele, to famemu y iednemu Piotrowi S: MACA iú- 
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kofiny pokazali y tego dowiedli ; a to žeby on fam ieden 
będący naywyzlzą Giową koščioľa, w iednošči zawíze trzy- 
mał Kośćrof S: y ponim Sukceflorowie iego, ktorey ie- 
dnośćci nie mogł by mieć długo kościoł, gdyby miał wie- 
lu Rządcow fobie rownych, ták bowiem kázždyby za fwo- 
ią głową, za (wem rozumem połzedł, przez coby było ro- 
zerwanie kościoła. Ani može fię ná to: zarzućić, že ko- 
ščioť tryumfuigcy ich ieden lubo fię funduie na trzech ofo- 
bách Bofkich: Więc y kośćioł woiuiący zachowa iedność, 
lubo fię fundować będżie na dwoch to ieft Pietrze y Pa- 
wle S: y lubo či: dwa będą Naywyżlzą Głową kościoła . 
Nie može fię to mowię zarzucić, bo trzy ofoby Bofkie be- 
dąc ičdneyže natury fa iednegofz rozumieniá y iedney wo- 
li, dlatego fatwo koščioť tryumfuiący iedność zachowuie, 
lubo na trzech ofobach Bofkich fundowśny ieft, że zaś 
Piotr y Pawef iako nie (4 iedney natury tak mogą być ro- 
žnego rozumieniá y rożney woli, dla tego gdyby obadwá 
byli naywyżlzemi Papiežami y naywyżlzą Głową koščio- 
ła Bofkiego, tedyby kościoł Bofki nie długo fię mogł za- 
chować w iednośćt.. 

Na drugi zarzut odpowieff, Gdyby Paweł S: na ie- 
dneyże y zarowno z Piotrem S: fiedział ftolicy y na ic- 
dnymże thronie,. toby nie dwunafty ale pierwízy tbron 
ofiadi, bo Piotr S: na pierwfym fiedział thronie.. Dlá- 
tego zaś: mowi fię že Paweł S. ośiadł dwunáfty chron Apo- 
ftolfki, bo Piotr S. poftąpiwfzy ná thron wyżlzy fámego 
Chryftulá y ftawfzy fię iego: Wikárycm, á uftąpiwfzy ie- 
driego micyfca Apofłolfkiego: ze dwunáftu, dopuścił, iż 
Pawef$, zoftdwfzy A poftołem zá Wikaryatu Piotra S. ofiadł 
thron dwunafty wakuiący,. za uftąpieniem Piotra S: z ie- 
dnego thronu. Alboteż dla tego Paweł S: ofiadł dwa- 
nafty throm Apoftolfki,. bo zoftawizy A poftofem pośmier- 
či S: Jakuba Apoftoła, po ktorym dwánafty thron wáko- 
wał, Paweł S. ten thron dwánafty A poftolfki ośiadł,  ośiadł 
Game: y oRtátni thron, iáko powołaniem oftátni Apo- 

ol. 


Argu- 


239 

Argument: 6. S. Epiphanius Herefi 29, mowi : 
Pierwsi w Rzymie Apofiolowie byli y Bifkupi Piotr y Pawel. Y 
S. Ambroży lib, 2..de Spiritu S$: mowi: Pówe?S, nie ief 
niżfty od Piotrá. Leo Papież ferm: r. de Nativ.: mowi: 
Piotr y Pówet fa dná luminarze w Kościele Bofkím. Adryan 
Papież in r. Epift: ad Conftantinum 8 Helenam Imperat: 
mowi: Papieże fy Wikdryemi Piotra y Pawia, y nafiępcy ná 
iron ich. -Y inni Papieże mowią, że Kośćioł Rzymíki ieft 
Kościoł Piotra y: Páwlá: Więc Piotr y Pawel byli row- 
ni fobie obádwá w godnośći , będąc Bifkupámi Rzym- 
fkiemi obádwá, byliteż Papiežámi y Naywyżfzą Giową 
Kościoła. 

Odpowieff. ná Zarzuty z Oycem Świętyb, y nåinne tym 
podobne. Le 'Apoftołowie S: Piotr y Paweł w Rzy- 
mie byli Apoftofami náuczáigcemi widry, y Miftrzámi 
opowiaddiącemi Ewángelig, yw tym rowni fobie, to 
ieft, w godnośći Apoftolfkicy Doktorowfkiey; Kázno- 
dźicyfkiey; dni Paweł S. był w tym nižízy ed Piotra, od 
ktorego iednák był niżfzy w godnośći 'Naywyżfzey: Gło- 
wy,y Naywyżfzego Pálterzá. Może fię tedy mowić, iż 
Oni: zśrowno fundówśli Kośćioł Rzymíki, śle pracą nauki 
y opowiadaniem wiary, nie zarowno go iednák fundowa- 
li Zwierzchnoścćią, rządem, y jurifdykcyą, ktorą miał Piotr 
S: á nie Paweł; Byli dotego obádwá Bifkupámi Rzym- 
fkiemi,;śle Piotr zá włafnego Bilkupá, Paweł zás zá Suf- 
fracaná y Koadjutorá zoftawał Bifkupftwá Piotrowego id- 
ko y Papieftwá.- Byli wprawdzie y dwiema luminarzami, 
úle wiekízym łuminarzem Piotr 'S. a Paweł mnieyfzym. 
Zkąd Papieże fy: Wikáremi Piotra y Pawła S: Piotra id- 
ko Naywyżlzey Głowy y Rządcy Kościoła Rzymfkiego. 
Pawłi záš:iáko Naywyzlzego Doktora y Miftrzá całego 
Rzymíkiego Kościoła, náuka y opowiadaniem Wiáry S: 
pomagdiącego Piotrowi $: ták iáko Bilkupowi Rzymíkie- 
mu idko tež y Pápiežovwi .cdłego Kośćiołń. — Náoftátek 
Koščioť Rzymíki ief; Koščioť Piotra y Pawła śle Piotra 
iako Bifkupa Rzymfkiego y Papiežá, Páwlá zaś a n.v 
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Szuffraganá, Doktorá y Kaznodziei nduczdiącego Wiary S, 
w Rzymie y w innych fwiata mieyfcach, będąc iednak zá- 
wsze pod zwierzchnością y rządem Piotra S: Zaczym nie 
ieft dobry argument, żeby Piotr y Pawetbyli zarowno Pa- 
piežami y Naywyżfzą kościoła Glowa. 


Artyku? Czwarty. 
Esli każdemu Bilkupowi Rzymfkiemu po smier- 
či Piotra S: przez fukceffyą należy być prawem 
Bolkim, Naywyżlzym Papieżem y Naywyżfzą 
Głową Kościoła Chryftulowepo? Lutrzy y Kalwi- 
ni temu żwawie fię fprzećiwiaią, przečiw ktorym 
złośliwym Heretykom ict prawdźiwa Katolická 


Konkluzya piermfa. 
Ależy aby w kościele Bofkim po (mierči Pio- 
tra S: zawfze był iaki Sukcefľor ná Papieftwo 
y za Naywyżfzą Głowę. 

Probácya 1. Po śmierći Piotra S: należy aby w ko- 
ščiele Chryftufowym był taki rząd, iáki był zá czáľow 
Chryftusá y za czafow Piotra S: y żeby teraz ičdnakowa 
zgodá y iedność wiáry S: zachowana była iáko y przedtym, 
To zdśbyć nie može bez iedney Naywyżlzey Głowy y bez 
iednego Naywyżfzego Papieża, idkośmy w przefżtych po- 
kazali artykułach: Więcaby należy w KościeleChryftufowym 
zawłze był po Pictrze S: ieden Naywyžízy Papież y Nay- 
wyžíza Glowa. 

Probácya 2. Tenże kościoł S: widomy teraz ieft, 
trwa y trwać będzie, ktory był za czafow Chryftulá y Pio- 
trä S: bo Chryfłus przyobiecał Piotrowi S: že brdmy pie- 
tielne nigdy go nie obdlą: °A żę Koščioť widomý nie może być 
bez Głowy widomey, iako: Cidło bez Głowy, Więc že 
PO śmierGi Piotra S: trwa A Kośćioł, trwać bež powin- 
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Papiez. 
ná y godność Naywyżfzego Papicžá y Naywyżlzey Gľo 
w Šukcefforach Piona Ś (R NÁ a 

Probácya 3, Gdy Chryftus poftanovwiť Piotra S: za 
Naywyžízego Papieza w koščiele swoim , poftanowiť oraz, 
aby po śmierci iego nafiąpił iego Sukceffor ná takąż godność, 
bo gdy Piotra S: uczynił Naywyžíza Głową takiego Ko- 
śćiofa, ktory zawfze trwa y trwáč będzie, á Piotr S: w ofo- 
bie fwoiey idko śmiertelny, nie mogł zawfze trwać, mo- 
że zás trwać w Sukcefľorach (woich: tedy Piotra S: uczy- 
niwfzy Chryftus. Naywyžízym Papieżem pofłanowił oráz, 
aby po. nim Sukceffor był Naywyžízym Papieżem iako był 
Piotr S. 

Probácya A. Godność Bifkupid pozwolona y dana 
Apoftofom, na rządzenie rożnych Koščioľow partykular- 
nych, nie zginęśd smietčia Apoftołów ale fię do ich Suk 
cefforow przenioflá, y po dzis dzień trwá y trwać będzie: 
Więc y Godność Ňaywyžízego Papieża daná Piotrowi S: 
z iego:ofobą nie zginęła, ale fi przeniofa do 1cgo Sukcef- 
forow .  lako bowiem w ffarym. teftamencic, po smierči 
Naywyżfzego Kapfaná Synagogi naftępował inny ná tež go- 
dność; tak y w nowym reftamenčie w Košciele Chryftufo- 
wym, bydž należy. O czym pifze S: Klemens Lib 3. Confł 
cap. 46. y inni, že-Piotr S: po fobie naznaczył Klemenfa, 
ktory z pokory uftąpił tego. urzędu, Linowi y Kletowi, bo 
ich widział pomagaiących pracy Piotrowi S: po ktorych 
depiero Klemeńs na Papieftwo naltapil, y był czwarty Pa- 
pież, od Piotra $; rachuiąc, 


Konkluzya druga. 
zymíkiemu Bifkupowi zawfze należało, y być 
należy Naywyżfzym Papieżem w Kosčiele » 
Chryftufowym, iakoż. zawfze takim był, ieft, y 
bedžie przez. Sukceffyą po Pietrze S: a to nie fá- 
mym tylko prawem Kościelnym, ale y prawem: 
okim: a Pro- 
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| Probácya 1. piermíšey częśći. Chryftus Pan ka 
wfzy Piotra S: za Naywyżlzego Papieża w Kościele [wo- 
im , ordz poftanowił, żeby po śmierdi iego Sukcefforowie 
icgo mieli tež godność Papiefką; y Piótr Są nie dla famego 
śiebie przyiął tę godność y Urząd Papiefki, ale y dla Suk- 
ceflorow twoich , iakośmy w przefzłey pokazali konkluzy- 
cy, w trzečiey ofobliwie probacyey: A ze każdy Bifkup 
Rzymfki ieft $ukcefforem Piotra S: ktory w Rzymie żyiąę, 
był y Bilkupem Rzymfkim oráz y Papieżem, do tego y w 
Rzymie ták na Bifkupftwie, idko y na Papieftwie umśr, á 
zatym ftolice fwoię Papiefką y Apoftolka úufúndowáľ, y 
šmierčig fwoią ztwierdził, y śmiercią fwpią zafużył to, aby 
Sukceflor lego ná Bifkupfłwo, byť oráz y na Papieltwo 
Sukceflorem, y Katedra Bilkupftwá Rzymfkiego byfa oráz 
Katedrą Papiefką, Więc Biikup Rzymfki iáko ieft Suk- 
eefflor Piotra S: ná Bifkupftwo, ták ieft Sukceflor Piotra S: 
na Papieftwo, ktorego ná Papiekwo za Sukcefforá fwoią 
$mierćią Piotr S: iakoby palcem fkdzał, 

Potwierdza [ie to. Piotr S: powinien był naznaczyé 
po fobie Sukceffora na Papieftwo, boć Papieftwa nie wziął 
dlá fwoiey tylko. Ofoby, aleie wziął y dla fwych Sukcef- 
forow tym tedy fimym iż będąc Papieżem, ná BifkupRwie 
Rzymfkim umarł, tedy śmiercią wą w Rzymie podiętą 
deklarował , że Sukcefior iego na Bifkupftwo Rzymfkie, 
powiňien bydz Sukcefforem y ná Papieftwo, poniewalz tak 
godność Bilkupią iak y Papicíka w Rzymie na (woiey 
ftolicy zoftawił, y Męczeńftwem y krwią ie przypieczę- 
tował, y dlá (wych Sukceflorow ziączył, iako yw nim fá- 
mym złączone były. 

| Rzekniefć z Heretykami: ze Piotr S + nie byť w Rzy- 
mic, ani w Rzymie umáď, ani byť Bifkupem Rzymfkim, 
zaczym Bifkupowi Rzymfkiemu nie naležy po Pietrze S: 
bydž Sukecfforem na- Papieftwo; ani to z Bifkupftwem 
Rzymíkim być powinno złączone. l 

Odpowiefi.  Herótyk mowi; że Piotr S: nie: był w 
Rzymie, á nie probuie „ Katolik zás probuie: Naprzod: 
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litem pierwfzym famépo Piotra S: w Rozdzale $. pdze 
tak pifze Piotr S$. Pozdrawia wás Koščioť, ktory ief w Ba- 
bylonie. Przez Babylon rozumie Rzym, według wfzyftkich 
tľumáczow pifmś Świętego, iáko y Ida Swięty Apoc 17. 
mowi te fowa; Babylon wielki; a przez Babylon rozumie 
Rzym, według Tertulligná contra ludzos cap. 9o. tak y 
Piotr S: Rzym nazywa Babylonem, ktory w innym nie 
był Babylonie, tylko w Rzymie; dlatego zdś Rzym Ba- 
bylonem nazywa, że iako w Babylonie było wiele Bałwo- 
chwali ri, tak y w Rzymie takaž Bałwochwalftw była 
konfuzya ; częścią, że Rzym leży naśiedmiu gorách, iáko 
na šiedmiu głowach, gdzie zaś ief wiele głow, tám ieft 
Bábyloníka konfuzya. 

Probuie Kácholik y Swiadellwem Oyčow Ss: y nie. 
uftaiącg w Kościele Chryftufowym tradycią.  Pifze bo- 
wiem DamafusPapicž, in Ponzif, in VitaB. Petri, Błogo- 
fawiony Piotr Apoftof y Xiąże Apoftoľow, naprzod śie- 
dział ná Káthedrze Bifkupftwś Antyocheńfkicgo lat śiedm. 
Tenże Piotr S: pofzedł do Rzymu za Klaudyufza Cefárzá, 
y tám siedział w Kárhedrze Bifkupftwś lat dwádzicśćiá y 

1Co 

p: Ambroży tež S: Lib: $. epift: 32. pifze,-że Piotr S: 
zwyciężywizy Simona Czarnoksiężnika, gdy Wiarę Iczu- 
fową w Rzymie epowiedał, y prawa Bofkiego uczył, po- 
budził ná (ie Pogány, ktorzy go zabić chcieli, lecz on fam 
namową y prozbą Chrzeščian, przed Pogány ná śmierć go 
fkázuigcymi, uchodził z Rzymu , gdzie mu Chryftus Pan 
záltapiť, y zdałfię wchodzić do Miafta, a Piotr S: poftrzeg- 
fzy Chryftufá, (pytał go: Panie dokąd idzieíz ? odpowie- 
dział, ide do Rzymu, ábym tám był ukrzyżowśny ; zro- 
zumiał Piotr, że iemu Chryfłus przymowił: wroćił fię te- 
dy do Rzymu, y tám Męczeńftwo odniof zá Wiarę Swig. 
tą. Toż pifze y Grzegorz S: fuper plalmum 4. poenitentia- 
lē, y inni Doktorowie Święci, ktorym więkfza wiara bydz 
powinna, nizli Lutrom y Kálwinom. 

Pilze Marcellus Papiez w Liście do ro 
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kow. stolica Piotrd naprzod u mas była, pożym za rofkazániem 
Páň[kim, do Rzymu przeniešiona iefi. "Tož świadczą, częśćią 
ftáre pokśmieniśch infkrypcye, o Pietrže S: częśćią inne 
o nimznáki w Rzymie fię znayduigce, y bytność iego tám- 
teczną wyrażaiące. H 
Probácya 2. Po šmierči Piotra S: aż do teráznicys 
{zego czálu przez wfzyfikie wieki nieuftánnie, nikt inny 
nie był nigdy Naywyžízym Papicżęm Kościoła Chryftufo= 
wego, tylko fam Rzymíki Bifkup, iako pifzą ftárzy Autho- 
rowie IrengusLib: 3. Cap: 3, Tertullianus in carmine G6- 
tra Marcionem Lib: 3. infine. Epiphanius herefi 27. Au- 
auftinus Lib: contra Epiftolam fundamenti Cap: 4. temi 
fowy: Zátrzymuie mię ( w wierze Kdtbolickiey ) od famey 
Stolice Piotrá Apoflotá, ktoremu Pan po Zmarimychnftániu fiwośis 
zlećit fivoie Owieczki do pálšenia, áz do tęrdźnicyfiega Bifkupd, 
Sukcejfja Naymyżftych Kapłanew. ` Ktora nieprzeftánna Suk- 
ceffya Bifkupow Rzymíkich ná Papieftwo, záczeta od czá- > 
fow Piotra 3 niepochybnym ie® znákiem, że każdemu 
Bifkupowi Rzymfkiemu, należy bydz Naywyżlzym Papie- 
żem, ponieważ fam Bifkup Rzymfki, miał záwíze w pof- 
fefycy godność Papiefką, a pofłeffya ztwierdza prawo. 
Probátya 3. Koncilia generálne, iáko Kościoł 
Chrzesčiáňfki reprezentujące, dtakie ftárodawnc, ktore w 
fimych Lutrow y Kálwiňow mäig powagę, y os przyimu- 
ią; iednoftaynie przyznáig Bifkupowi Rzymfkiemu bydź 
Naywyżlzym Papieżem, y Naywyżfzą Głową Koščiolá 
Chryftuľowego. A to Koncilium pierwfze Niceńfkie 
Can: 39. tak mowi, Ten ktory ma Stolicę w Rzymie, 
Głową ich y Xigzečiem wfzyftkich Patryśrchow, bowiem 
on fam ieft pierwfzy iako y Piotr, ktoremu dána ieft wła- 
dza'na wfzyftkie Xiążęta, y wízyftek lud ich, áby byť Wi 
káriem Chryftulá, Páná nafzego, nad całym Kościofem 
Chrześciańfkim , a sok temu przeczył, od Synodu ma 
bydz wyklęty , dotąd ią owa Niceńfkiego Koncilium. 
Tož uczy Koncilium Niceńfkie drugie all: 2, Koncilium 
Lugduńfkie pod Grzegorzem X. Koncilium Chálcedoň- 
Gg3 fric 
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fkie at: 16. Koncilium Florenckie in Dečreto Unionis. 
Koncilium Tridenckie ‘Sef: 7. Can: 3. de Bapt: y inne. 

Probácya 4. Tak wiele Papieżow było wielkich 
Świętych, iednych Męczennikow, drugich Wyznawcow, 
ktorzy będąc Bifkupami Rzymikiemi, przyznawali fobie, 
apokorą iednák wielką, naywyżfze Papieftwo w Kościele 
CaA rme go Urzędu, pewnieby fobie nie przy- 
włafzczśli, gdyby go nie mieli, y mieć go nie powinni, 
boby ich támowáfá pokora y świątobliwość, do przywła- 
fzczánia fobie takicgo Urzędu, Naprzod tedy Anacletus 
czwarty Bifkup Rzymfki po Pietrze S: epift: 2. ták mowi: 
Rządy Koščioľá trzymamy. tenże epift: 3. tak pifze. Rzymfki 
J Apofiolfki Koščioť od [ámego Zbásičielá ma jfłarfieńfiwo y mwla- 
dzą nád nfyfikiemi Koščioľámi. Alexander pierwízy in epif: 
1. Bilkupá Rzymíkiego nazywa bydz Wierzebotkiem y Glo- 
wą, Fabian w pierwlzym Liščie Papiefkim ták mowi, 
Z, rofkazania Bofkiego czuyne ftáránie około wfzyftkich 


, Kośćiofow mieć powianiśmy, záczym wiedzieć powinni- 


ście, co fię dzieie w Rzymfkim Kościele żebyście przyktá- 
dem iego idąc, prawdziwemi iego byli Synami, bo on ieft 
Matką wálz4. Dyonili Papież in Epift:2. ad Scverti Epi- 
fcopum. Ták wielką ufność wzięliśmy od Piotra A pofto- 
ła, že powage.te mamy, iż za pomocą Bofką całemu Ko- 
ściołowi podporą y pomocą bydzmożemy. Sylwefter w 
oftaraim Kánonie Rzymfkiego Synodu ták mowi. Níksnie 
fadžiť pierwiócy Stolicy, bo w/yfikie Stolice od "g czekają pomidr- 


- korvánia fprawiedlimośći.  Damalus in epift: 2. ad Epic: 


Atrice mowi. My ktorzy nád Domem Pdńfkim to ief nádcá- 
dym Kosciolem Kaibolickim Bifkupi Vrząd przyjęliśmy. Tegoż 
uczą y to pifzą inni bez liczby Święci Papieże, ktorzy 
blifko po Apoftafách Ss: żyli, ardten czás, gdy byłd czy- 
fla y prawdziwa Wiárá Kátholicka, przez pięć fet lat po 
Chryftuśie Pánu (iáko Lutrzy y Kálwini mowią) dla czego 
pomienionym Ss: Papieżom, powinná bydž dána wiárá, 
Jle že y Oycowie Ss: Bilkupá Rzymfkiego midnuią bydź 
Naywyżlzym Papieżem y Naywyżlzą Głową Kościofa 

Chry- 
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Chryftufowego, iáko to Bernard $: lib: 2. de Confidera- 
tione cap: 8. Eugeniufzá tak rytufuie. Tyiefleś wielki Kd- 
plán, Naymyžfšy Papież, Xigže Bifkapow. ETc. Athánázy S: 
Márká Bifkupa Rzymíkiego w Liście {wym tytułuie, Oy- 
cem Rzymfkiey y Apoftolfkicy Stolicy, y całego Kościołź, 
Toż mowią Irenæus lib: 3. cap: 3. Bafilius in epift: ad A. 
than. Auguft: lib: cont: DE Fundam: cap: 4. Hicrony- 
mus in epiRolis ad Dama pko yml, 
Probácya 5. Sam Rzymiki Kościoł záwfze docho- 
wał wiary prawdziwey Chryftufowey, ktorcy nie docho- 
wały inne Kośćiofy Pátryárchow, wczym fię iśći obietnicá 
Chryftulowá Kościołowi Piotrá S: uczyniona; że brąmy 
piekielne, to ieft bľedy y falze herctyckie, nie zwoiuią 
go. 


Probácya 6. Oycowie Ss: zdwfze rekurs czynili dô“ 
Bilkupá Rzymfkiego, gdy w iákicy gueftiey o Wierze mie- 
li trudność, iáko to czynili rekurs w tákicy máterycy, Po: 


likarp do Anicetá. Papieża, Jtenkus do Eleuteregó“4 pifze 
Hieronym S: in Lib: de Viris illuftribus o tym świadcząc, 
Cyprian $:. Korneliufza Papiczá, iáko czytamy w iego 
Liftach. Auguftyn S: z innemi Afryki Bifkupámi Inno- 
centego pierwizego w gveftiach o Wierze radzili fig, iáko 
otym czytamy cpift: 95. 692. ad Innocentium rmum. 
Hieronym S: Damafa Papiežá radził fię w qveftiey otrzech 
Ofobśch Troycy Swietcy epift: 47. Y tu (ie izczą fowá 
Chryftufi w Bifkupach Rzymfkich,. ktore rzekł do Piotrá 
S: I ty udwroliwjiy fie, utwierdzay wierze Bráči tmoich s 
Zkąd nicodmienny znak, že Bifkupi Rzymfcy 13 ná Papie“ . 
ftwo Sukceflorami Piotra S: Tákže też zcalego świátá 
wízyftkich Reretykow: do Bifkupá Rzymfkiego odłyłano, 
aby albo odftąpili błędow fwoich, álbo żeby o nie byli olg- 
` dzeni, y potępieni, iáko pilze Baronius in Annalibus Ec- 
clefiafticis, o Marcyonie w Roku 146. o Wálentynie w 
Roku 145. 0 Orygenešie w Roku 248. o Uriácyušie y Wd- 
lenśie w Roku 350. o Pelágiušie y Celeftiušie: w Roku 
418. y o innych w innych wickách, 
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Y to dobry y pewny dokument, ze Bifkup Rzymíki 
iet Naywyžízym Papieżem całego Košciofá, kiedy Pátry- 
árehow, Arcybifkupow, Bifkupow, częśćią gdy co zgrze- 
fzyli, z Urzędu fkładał, Częścią innych godnych ná táki 
Urząd wfadzał: iáko to Mikoľay pierwfzy Papież w liście 
do Micháľá Cefarza pifze, že Bilkupi Rzymícy ośm Pá- 
tryárchow Konftántynopolitáníkich z Patryarchowftwa 
zrzučili, między ktoremi był zrzucony y on Antimus od 
Agáperá, lubo miał wielką protekcyg od Aupuftá Cefirzą 
y Auguftowey, á na iego mieyfce poltánowiť byť zá Pátry- 
che Mená, Mąż wielce Święty. Innych záš Pátryárchow, 
iáko to Athánázego Alexándryifkiego, Pawła Konftántyno- 
politdńfkiego, niefufznie z Patryarchowftwa zrzuconych 
od Synodew wfchodnich, Bifkup pierwízy Julius pier- 
wfzy ná Pátryárchovftwo przywroćił. Chryzoftomá Świę- 
tego ná wygnanie poffanego od Arkdldiufza Cefárzá przy- 
wročič rofkazał. Innocentius pierwfzy, y Gefárzá z Gel. 
rzową Etdoxią wyklął o wygnanie Chryzoftomá Świętego, 
idko pifze Nicephorus lib: 3. cap: 34. Nuž wfizyftkie 
Koncilia ták ftáre, iáko y świeże, fimi Bifkupi Rzymfcy 
fkładśli, ná nich prezydowáli, álbo przez šicbie, álbo przez 
{wych Poffow, oneápprobowáli, y bez ich ápprobácyey,ža- 
dne nie ieft ważne, iako o tym Bellármin, Gonet y inni 
pilag. ktorych wolno widzieć, bo my to dla krotkośći opu- 
zezamy. 

Ndoftátek gdy były między Bifkupami iákie alter- 
kicye, záwíze był rekurs do Bilkupá Rzymfkiego, iáko 

Naywyžízego Sędziego, iáko też do niego wychodziły áp- 

pellácye z innych niżizych Duchownych fadow, gdy kto- 

ra ftroná czuła ie bydž przyčišniona niefufznie, álbo zby- 

tecznie, iáko mowi oltátni Kanon, ná Synodzie Rzymfkim 

od Sylweftrá Papiežá poltánowiony. - Zaden nie fądził pier- 

mey Stolicy, bo mfšyfikie fłolice od prermfSey Stolicy Sprásmiedli- 

wośći umiárkorvánia prásna, dni od Auguflá, dni od mfyfikich 

Klerykom, dni od Krolow, áni od pofpolfiwad Sgdzia mabydz [adzo- . 
#y.: ná ktory Kánon podpifáli fig 280. Bifkupow, y f4m 

Konftánryn Auguft Gefrz. Dru- 
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Drugiey Części Konkluzycy Probácya 1. Marcellus Pa- 
picz w liščie do Antyocheńczykow mowi: Stolicá Piotrá na- 
przod u mas bylú, potym z rofkazdnia Pańfkiego do Rzymu ief? prze- 
nicsiona, więc nie prawem ludzkim, śle prawem Bofkim, bo 
z rofkazánia Chryftufá Stolica Papiefka left -w Rzymie po- 
ftawiona. Także Ambroży S: lib: $. epilt. 32. y Grze- 
gorz S: in explicatione quarti Pľalmi poenitentialis, pifzą, 
že PiotrŚwięty gdy z Rzymu uchodził przed šmierčia, o 
ktorą go przyprawić cháieli poganie, od Chryftuľá ktory. 
mu zaftąpił, powrocony był názad do Rzymu, aby tám zá 
Widrę umarł, y śmierćią twą Stolicę Apoftolíka ztwierdziť, 
więć w Rzymie z rofkazánia Chryftufowego Piotr S: Sto- 
ticę Papielką zoftáviť. 

Probdcya 2. Gdyby nie“zordynánľu y poftanowie- 
nia Bofkiego, Stolica Papiefka była poftawiona w Rzymie, 
y z Stolicą Bifkupią złączona, toby ktorego czáfu z Rzy- 
mu byfd wyrzucona, y od Bifkupftwa Rzymfkiego oddzie- 
lona. bo było ták wiele okázyi oddzielenia , zá czáľow 
Gefarzow, Tyrannow. Gottow %c. Co iednák nigdy (ie 
nie ftafo, álubo niektorzy Papieže w Awenionie, w Frán- 
cycy miefzkali, iednák bydz Bifkupámi Rzymfkiemi, y 
Papiežámi nie przeftáli. 

Argumenta Heretykow. 
Rgument 1. Koncilium Niceńfkie Can: 6. 
Bifkupowi Rzymfkiemu nie cały świat, 'alę_» 
pewne kraie do rządow naznacza temi flowy : 
Stary zwyczay niech będzie zachowany, w Egy- 
pčie, w Libiey, w Pentapolim, ták aby Alexan- 
dryifki Bifkup miał zwierzchność nad temi krá- 
imi, bo y uBifkupa Rzymikiego rowny fię zwy: 
cray zachowuie. Więc iako Bifkup Alexandryi- 
fki; ieft Bifkapem pewnych kraiow, ták y Bilkup 
Hh Rzy m- 
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Rzymíki, tenze ma zwyczay, więc nie ma zwierz- 
chnośći nad całym światem. 

Odpomieff. Ze Koncilium chce to mowić, že my ná 
Koncilium zgromádzeni, Bifkupa Alexdndryifkiego, przy 
tychże záchowuiemy Prowincyách, przy ktorych go zá- 
chować ma rowny zwyczay, Bifkup Rzymfki: á nie párá- 
gonuie Koncilium Bifkupa Alexandryifkiegó do Bifkupá 
Rzymfkiego wtym, że ták ten ieft pewnych tylko Prowin- 
cyi Bifkupem, iáko tám ten, lubo y w tym może bydz pá- 
rágon, uważaiąc Papieża, nie iáko Papieża, bo tak rozu- 
miany, ma zwierzchność nad całym światem, daną nie od 
Koncilium y Ludzi, ale od fimego Chryftufá ; ale uwažá- 
iąc Papieża iáko Bilkupá Rzymfkiego, y Pátryárche Za- 
ehodniego ; Papież tedy nie iako Papież, ale idko Bifkup 
Rzymfki y Pátryárchá Zachodni, ma zwierzchność nád 
pewnemi Prowincyámi fwemi , iáko inni Pátryárchowic 
nád fwemi.. 


Argument 2. Grzegorz S: lib: 4. epift: 72. niechce fię | 


tytułować Naywyžízy mPapicžem, y Głową całego Koščio- 
á, powiádáigc, že ten tytuł pyfzny y światowy. Ten tedy 
tytuł Naywyžízy Papież y Glowa całego Koščiofá,nie na- 
leży Bifkupom Rzymíkim prawem Bofkim, ále go fobie wy- 
iednali ślbo od Phokafi Cefárzá, iako pifze Paulus Bia- 
conus, lib: 4. de geftisLongobardorum cap: 11. ktory ten 
tytuł dał Bonifacemu Papieżowi, y poftánowiť prawem, 
žeby Koščioť Rzymíki «był Głową wfzyftkich Koščiofow, 
ánie Kośćioł Konftántinopolitániíki,. ktory fobie:tę godność 
przypifował : albo Naywyżfze Papieftwo: wzięli Papieże 
od Konfłantyna Czwartego, od ktorego'wziął tę: godność y 
tytuł naypierwfzy Benedykt drugi Papież,. iáko pilze Pld- 
tind :: albo te godność y tytuł Naywyżlzego Papieża. wzięli 
Rzymfcy Bifkupi od pierwfzego Konftántyná,. ktory ten 
RAWA dał, áby w całym Pańftwie Rzymfkim,. wízyfcy 
ięża, Bifkupi Rzymíkiego,. mieli ták zá Głowę, idko Sę- 
dziowie Krolá, 
Odpa- 
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Odpowieff. Bydź Naywýžízym Bifkupem y Papie- 


zem wlzyftkich wświećie Kościołow, dwoiáko fię może 
rozumieć; álbo ták, że fam ieden Bifkup Rzymfki ieft Bi- 
fkupem, ták włafnym wízyftkich Kośćiołow w świecie, bez 
innych Bifkupow włafnych, ktorzyby Kościołami fwemi 
rządzili, iáko ieftBifkupem włafnym Kościoła Rzymfkie- 
go, y że inne wízyftkie Kościoły , nie zndią kogo innego 
zá fwego włafnego Bilkupá, tylko tegoż fimege, ktory ieft 
Bifkupem Rzymfkim; y ieśli máig iakich Bifkupow, tedy 
fa tylko Suffrágánámi Bifkupá Rzymfkiego, dnie włafnemi 
y ordynátyinemi Bifkúpámi : taką tedy godność y tytuł 
Naywyžízego Bifkupá, wfzyftkich w świecie Koščioľow, 
Grzegorz 8: odrzučiť, y pyíznym y świśtowym nazwał ty- 
tufem, iako fąmże pilze lib: 7. epit: 69. ad kufebium, 
temi flowy. lešli ieden ief Vnimerfálny Bifkup v/fyfikich Koščio- 
fow, tedy wy nie iefieście Bifkupámi : može też inaczey rozu- 
mieć ten tytuł. Naywyžízy y Uniwerfálny Bifkup wfzy- 
ftkich Koščiofow, że lubo inne Kościoły w świećie mája 
fwoich włalnych Bifkupow, ták iednák, że nád temi wfzy- 
ftkiemi ma Jurifdykcyą y Zwierzchność Bifkup Rzymfki, 
Ktory dla tego Uniwerldlnym Bifkupem wfzyftkich Koščio- 
fow fię nazywa y Naywyżlzym Papieżem, że wizyftkie Ko- 
ścioły y Bifkupi ich, mdią go zá Naywyżlzego Páfterzá, y 
do niego należą, w prawach ták Wiáry, Obyczálow, láko 
y innych potocznych. “ Táki zás tytuł Uniwerfálnego Bi- 
fkupa, nie ieft pyfzny, áni Šwiátowy, śni odrzucony od 
Grzegorza$: Y bez fundamentu heretycy mowią,że ten 
tytuť Uniwerfalnego Bifkupa, Naywyżfzego Papieża, Nay- 
wyżlzey Głowy rządzącey całym Kościołem, wzięli Papic- 
że od Cefarzow; nie wzięli bowiem od Phokálá Cefarza, 
bo náfto czterdzieśći lat przed nim żył Wálentinian Ce- 
farz , ktory w Liśćie do Theodoretś pilząc, Bifkupowi 
Rzymfkiemu przypifuie bydž záwlze Naypierwizym y 
Naywyžízym Kśpłźnem między wizyfikiemi: áni te go- 
dność -y ` zwierzchność wzięli Papieże od Konftántego 
Czwartego, bo przed nim iefzcze zá Konftantego pierwíze- 
Hh 2 go 
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go mieli tę godność, áni náoftátek od Konftántego pier- 
włzegó wzięli tę godność y zwierzchność, bo ią y przed 
nim mieli dźną fobie od Chryftufá, temi fowy : Paś Omce 
moie. gdzie Chryftus Piotra ySukcefforow iego, uczynił 
Uniwerfálnym Páfterzem y Bifkupem, bo go uczynił Páfte- 
rzem nie tych tylko, śni owych Owiec, śle wfzyftkich O- 
wiec fwoich. láko Chryftus kazał mu także w wierze 
utwicrdzác nie tych tylko, albo owych Bráči, śle wizy- 
kich Braći (woich : lubo tá godność y zwierzchność Pa- 
piefka w Pietrze S: y Sukcefforach iego, ná początku Ko- 
ščiofá, dla prześladowania y złośći pogáňíkich Cefárzov, 
nie miáfá tego pozoru y tego Májeftatu, idko zá Cefarzow 
y Panow Chrześciańikich miafa y ma, Co fię tedy tknie na- 
przodPhokafaCefarza,ten Papieżowi nie dał nową godność, 
nowy tytuł Uniwerfálnego Bilkupá, bo to miał przed 
Phokálem, dle tylko deklarował, že ten tytuł Bifkupowi 
Rzymfkiemu powinien bydź dany, ktoremu należy prawem 
Bofkim y z Ordynánfu Chryftulowego, á nie powinien 
bydz dany Pátryáríze Konftantynopolitdńfkiemu, ktory oň 
fobie nie fufznie ufurpował, áż był od Cefárzá od tego od- 
ftrafzony, y tak Phokás Cefarz, był tylko Obrońcą pomie- 
nioncy godnośćiPapiefkicy, yrozeznawdiący polmienioną 
odność w Bifkupie Rzymfkim, anie wPatryśr(ze Kon- 
Ka opola a, á nie był pierwlzym oney dawcą ; 
iáko Koncilium Niceńfkie, Chryftufá Pana nie uczyniło 
wipoł iftotnym z Bogiem Oycem, dle go tylko zá takiego 
deklarowało, y tak fię mdią rozumieć Authorowie o Pho- 
kasie w tey mśterycy pifzący. Konftántyn Czwarty znioff 
prawo, ktore fobie Celárze y ich Namieftnicy ufurpowśli 
do Papiefkiey Elekcycy, żeby fie od tąd odpráwowáfá bez 
konfenfu Cefźrfkiego, á od miego Papież Zwierzchnosci ná 
wfzyftkie Kościoły nie wziął. Konfidntyn náoftátek dať 
Przywiley Papieżom nie ná to, że ich uczynił Uniwerfal- 
nemi calego Kosčiolá rózni, bo to przed nim mieli, 
dle nato, żeby ich za takich wizyfcy uznali, y Zá naypier- 
wizych y Naywyżlzych ákceprowáli : inna Polep i 
ać 
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dać komu godność y zwierzchność nád innemi, dinnaieß 
rofkazać mieć zá tákiego ; może tedy inny dać zwierz+ 
chaość komu, dinny rofkazść żeby uznano iego zwierz- 
chność; idko Papież może dáč Bifkupftwo komu, á Cefarz 
albo Krol može rofkazáč, aby poddáni iego uznali go, y 
przyięli zá Bifkupa. 

Argument 3. Przywiley Naywyżfzey Zwierzchnośći, 
albo należy Ofobie,albo mieyfcu,álbo oboygu, ieśli nalež 
fámey Olobie, więc nie należy do mieylcá y Koščiotá 
Rzymfkiego bardziey aniżeli do innego. ieśli zaś 


nalęży 
mieyicu; ponieważ Naywyż 


(za Zwierzchność y Papietwa 
było naprzod przy Kościele Antyochrúfkim, od tego Ko- 
ščiotá oderwane bydź nie powinno. ieśli zaś należy oboy- 
Pu tedy przywilcy ginie, gdy ginie lub mieyfce lub Ofo- 

á. y rák w Rzymie dni Ofobá táká, áni micyfce fe znaydu- 


ie,ktorymby przywiley Naywyżlzey Zwierzchnośći należał, 
Odpowieff. Przywiley Naywyžízego Papieftwá nale- 


ży yOlobie, bo dány od Chryftufá Piotrowi Swietemu, y 
Sukcefforom iego, y należy mieyfcu nie Kościołowi An- 
tyocheňíkiemu, gdzie do czáľu tylko Piotr Swięty miał 
Stolice Papicíka, ale należy Kościołowi Rzymíkiemu, 
gdzie Piotr Swięty miał Stolicę Papiefką ná záwlze ; ná 
záwíze mowię, bo długo ná niey śiedział, y nigdy iey 
gdzie indžiey nie przeniof, y ná nicy umarł, á przez 
śmierć (woię, onę w Rzymie zoftáwiť dla Sukceflorow 
fwoich. | 

Argument 4, eśli dla" tego Kościoł Rzymfki, ma 
pierwize mieyfce, y Naywyżlzą Zwierzchność nád inne- 
mi Kościołami , że Piotr Swięty był Bifkupem Kościoła 
Rzymfkiego, tedy Koščioť A ntyocheňíki powinien mieć 
pierwize mieyfce nižli Kośćioł Alexándryifki, y Pásryár- 
chá Antyocheňfki, powinien bydz wyžízy nád Alexándryi- 
fkiego, bo w Antyochiey był naprzod Piotr S: Bifku cm, 
w Alexandrycy zaś Marek S: w Jerozolimie był Pátryár- 
cha lákub Święty, á wEphczie lan S: przecięż Patry- 
dichowiłwo Alexándryifkie ieff wyżlże, nizji Antio- 
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cheňfkie, a Pätryárchowftwo lerozolimfkie ieft oftátnie, 
więc lubo Piotr $: był Bifkupem w Rzymie, nie dla te- 
go iednák Koščioť Rzymíki ma bydz pierwfzy godnością 
między innemi. 

Odpowie. Porządek y Stárfzenftwo Pátryárčhow 
między fobą y Kośćiołow ich, nie idzie według porząd- 
ku y fiarfzehftwa Apoftołow , dle według dylpozycycy 
Piotra S: iáko świadczy Anacletus epift: 3. y Grzegorz S: 
lib: 6. epif: 37. ad Eulogium Epifcopum Alexandrinum. 
Dla tego zaś Patryśrchowitwó Alexándryifkie, ieft pier- 
wfze godnośćią y mieyfcem nád Antyocheńfkie, lubo ná 
tym był Piotr S: a nie nátámtym, bo ná ten czas Alexán- 
drya ffawnicyfza, godnieyfza, y ludnieyíza byfá, nizli An- 
tyochia, y byfá prawie Stolica cáľego Świata. dla ktorey 
micýícá godnośći, Pátryárchowftwo Alexándryilkie uczy- 
nione ieft godnieyfze y wyżfze; taką rácya náznacza Ba- 
ronius in Compendio Spondani Anno 45. Num:.r6. 

Argument oflátni. Papież wziął Papieftwo przez fuk- 
ceffyą po Pietrze S: czemuż też przez (ukceffig po Pietrze 
S: nie bierze tego, żeby miał ták wielkie rewelácye, id- 
ko miał Piotr Swięty? żeby pifmo Święte nowe pilaf, y 
oncgoż uczył, iżko Piotr Święty, żeby tak wielkie czynił 
cuda, iáko Piotr Swięty. 

Odpomieff. Naywyżfze Papieftwo dane Piotrówi S: 
było, nie tylko dla niego fimego, śle .y dla Sukceflorow 
iego, ktora NaywyżlzaZwierzchność tak potrzebna ieft ce- 
raz w Kościele Chryftulowym, idk byfá potrzebna zá cza» 
fow Piotra Swietego. Rewelácye zás, pilanie nowego pi- 
fma, czynienie Cudow, to fimemu Piotrowi Świętemu po- 
zwolone iefł, iako ná ten czás potrzebne do ufundowania 
nowey Wiary. ktorey že iuż fundować nie .potrzeba, bo 
iuż ufundowana ieft, dla tego też pomienione dáry Pa- 
pieżowi nie należą przez fukceílyg po Pietrze Świętym, 
lubo mu po nim należy Naywyžíza Zwigrzchnošé. 


Ariy- 
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Ariykuť piąty. | 
TEŠÍ Papiez iako Głową calego Kościoła y Wi- 


kary, Chryftufow, może ták zbłądźić, zeby miał. 


cały Kościoł uczyć złey wiary,y złych obyczáiow? 
| ee y Kálwini mowią iż ták zbłądzić može. . Ká- 

tholicy zás Papieża dwoiáko uważdią, raz iáko Ofobe 

prywatną idko Doktorá pártykulárnego ; drugi raz iá- 
ko Olobe publiczną,'iśko Doktorá calego Kościoła z Kon- 
cilium, albo Kárdynafámi, álbo Thcologámi o wierze y 
obyczaiach pofpolitych całego Koščiofá traktuiącego, y z 
Káthedry Piotrá S: oftatnią Sentencyg dáigcego, w tey má- 
terycy, y poddiącego do trzymánia całemu Kościołowi ż 
Lubo tedy Papież idko Ofobź prywatna y Doktor párty- 
kúlarny zbłądzić može w Wierze y obyczáiách, tak, że 
ten błąd iego fámey Ofobie fzkodzić-może, iednák iáko 
Ofoba publiczna, Głowa całego Kościoła, y Doktor, a oraz 
Wikáry Ghrýftuľow z Kśthedry Apoftolíkiey proponuiący 
całemu Kośćciofowi, co wierzyć y iákich obyczálow bydz 
ma, zbłądzić ták nie może, žeby miał złey wiáry y złych 
obyczálow uczyć cały Kośćioł, 


Konkluzya tedy Kdtbolicka ief. 
papież iako Głowa całego Kościoła y Wikary 
Chryftuľow, nie może zbłądźić, żeby tak miał 
cały Kośćioł uczyć złey wiary, y złych obyczá- 
low. 

Probácya 1. Luce 22, mowi Chryfłus. Prosiłem zá 
cię Pietrze, áby twoić Widra nie zormęta, y ty niekiedy nawroci- 
mjży fig, utwierdzay Braci twoich w Wierze, gdzie Chryftus, 
„Piotrowi S: dwic rzeczy obiecał, iednę, żeby wiara kto- 

ra należała do Ofoby iego w nim nie zginęfź, temi fowy: 
Prošiťem zá čie Pietrze , žeby nie zpispić twoiż iwiává. drugą 
rzecz. obiecał, Chryftus, żeby zdwize Piotr S: przez fię, y 
przez 
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przez Sukcefforow fwoich, dobrey Wiáry uczył cały Ko- 
ścioł, y dobrych obyczálow, ktorą (woie obietnicę temi 
wyráziť fowy: Vtmierdzay Bráči twoich m Wierze. Pierwfza 
rzecz že {amey y włafney Ofobie Piotra Świętego obiecá- 
na ich, dla tego po Pietrze Świętym przez Sukcefyą nie 
fpada naPapicżow, láko fpada druga rzecz, bo nie fame- 
mu Piotrowi, śle y fukcefforom iego obiecana ief; utwier- 
dzać bowiem w Wierze Braci y Kościoś, nie tylko po- 
trzeba było záczálow Piotra S: ale tež potrzebna rzecz ieft 
y pošmierči Piotra S: co fię powinno Rác przez fukcéffo- 
row Piotra S: iáko zá ezafow Piotra S: przez Piotra S: by- 
ło w Wierze utwierdzenie Bráči. Potwierdzato zdaniem 
fwoim Lucius pierwfzy Papież y Męczennik imepift: 1. 
ad Epifc: Hifp: Koščioť Rzym/ki ief Apoftelfki, y Mdtką mfy- 
fikicb Kościolow, ktory od śćiejśkt podania Apofiolfkiego nigdy nie 
zbľadžiť, dni źmadzdny beretyckiemi bľedámi upadi, wedlug (dme- 
go Páná obietnice. ľa prośilem zá čie €$c. Leo pierwizy Pae 
pież Serm: 3. de fua aíľumpt: ad Pontificatum, Stáťosť kto- 
ra przez Chryfiu[á Piotrowi dána ief, innym tákke przez Piotra 
dána iefi. tegoż y inni nźfuczśią. 

Ani przeciw tey prostre może kto mowić, že 
Chryftus obiecał Kościołowi na Pietrze ufundowanemu, 
iż w Wierze błądzić nie będzie, dnie uczynił tey obietni- 
cy Sukcefforóm Piotra Swiętego. Nie może tego mowić; 
bo Chryftus Piotrowi Swiętemu y Sukcefflorom pomienio- 
ną uczynił obiernicę, á nie Kościołowi; bo nie Koscioť ma 
utwierdzać w Wierze Braci, gdyż fámi Bracia (4 Kościo- 
łem, y utwierdzenia potrzebuią, śle Namiefłnik Chryftu- 
fow, áSukeefľor Piotra powinien Bráči y Kośćioł utwier- 
dzác. iśko zá czálow Piotrá Świętego, nie Kośćioł, ale 
Piotr S: Bráči y fam Koščioť w wierze utwierdzał. 

Ani może kto znowu mowić, że Piotrowi S: obie- 
cał Chryftus, że w Wierze upaść nie miáŤ, a nie obiecáť 
tego Kościołowi Rzymíkiemu, ktorego ná ten czás icízcze 
nie było, y wzmianki o nim pomienione pifmo nie czyni. 

Nie może tego mowić, bo ponieważ Stolica Piotra S: 
w Rzy- 
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w Rzymie uRanowiona ief, y tám ná niey Piotr S: umarł, 
Sukceforom fwoim ią zoftáwiwízy, tedy gdy Chryftus 
obiecał Piotrowi $: iako Głowie Stolicy Rzymikiey; y cá- 
Tego Kościofa, że w Wierze nie miał upaść, obiecał toż. 
orazy Kościołowi Rzymfkiemu„y cdłemu Kościołowi pod 
rządem dobrym Piotra $: y Sukcefforow iego będącemu. 
A lubo pismo Święte na pemienienym mieyfcu, nie wipo- 
mina wyrážnemi fowy Kościoła Rzymfkiego, wfpomina- 
iąc iednak wyraznie Piotra S: ktory miał ośieść Stolicę 
Rzymfką, y nigdy ná niey w Ofobie fwoicy y Sukcefľo- 
rach (woich nie upśść , tedy idzie zatym przez naležytg- 
konfequencyą, iz oraz wfpomins, lubo nie ták wyrážnie 
„y Kościot Rzymfki. 
> Ani ndoftatek może kto mowić; lesli dla tey obie- 
tnicy ChryRufowcy; Prośilem zá čie Pictrze €c, przypifu- 
iemy Sukceflorom Piotrá S: że w Wierze upźść nie mo- 
gą, idko Piotr w nicyjnie upadł, ná Pápieftwie będąc, y ná 
Stolicy Rzymíkiey. siedząc, tedy tež Sukceflorom Piotra 
„S: y to ptzypilść potrzeba, co.tzekł Chryftus do Piotra S: 
y co sig lemu tralifo;że śię ChryRufi zdpśrł, á potym zá to 
pokutował, á dopiero po pokucie Bráči w Wierze utwier- 
dzał, ták bowiem rzekł ChryRus do Piotrá S: A ty ná- 
wroćiwizy śię (rofieft od grzcehu zaparcia śię Chryftusá 
przez pokutę do P. Bogá ) utwierdzay Braći twoich, 
tak trzeba, żeby Súkocíľor Piotrá S: wprzod zápárť šie 
ChryRufi, potym zeby pokutował, á dopiero żeby Braći 
w Wierze utwierdzał, | 
Nie może tego mówić, naprzod, bo grzech Piotra 
S: y pokuta iego, były to ákcye iego prywatne, iáko ofo- 
by prywatney. Záczym Sukcefforom Piotrá S: nalezyć 
nie mogą przez Sukceflyą. Utwierdzáť zaś Braci w Wie- 
rze, byfa Akcya publiczna, urzędowa, należąca Piotrowi 
S: iáko Naywyzizemu Papieżowi, dla czego táka ákcya 
powinna śię zadydować y w Sukcefľorách Piotra S: na Pa- 
pieftwo: do tego gdy Piotr S: zápárť się Chryftuľa iefzcze 
Bie miaf rządow Papiefkich, gdyż ná ten czás icizcze fam 
la Chry- 
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Chryftus rządził Kościołem, ktore rządy Papiefkie obiął 
Piotr $: dopiero po Zmartwychwfidniu Chryfufowym, 
ná ktorych rządach Papiefkich będąc Piotr S: nigdy nie 
zgrzefzył, ani w Wierze upadł, co y Sukceflorom iego 
iako Papieżom fużyć powinno. Naoftatek przez te flo- 
wá Chryftulowe. “Ty niekiedy namroćiw/fy Šig, nie rozumie 
šie przez nawrocenie pokuta za grzech pomieniony, ale 
šie rożumie dogrzenie y obaczenie iakoby chciał mowić Chry- 
ftus: Ty obaczymfšy y doyzrzanjty tego, že trzeba uiwierdzić w 
Wierze bráči twoich, utwierdzayże ich. 

Probácya 2. Koščioť S: cały nie może zbłądzić w 
Wierze y pofpolitych fwych obyczaiách według obietni- 
cy Chryftulá że y bramy piekielne nie zmoiuią go. Wiec y 
Papież idko Głowa Kościoła nie może w tym zbłądzić, bo 
że Kośćioł iako Ciało miftyczne złączony ieft z Papieżem 
iako Głową, gdyby tedy Głowa błądziia, y Członki by Ko- 
ścielne błądzić musiały. 

Probacya 3. Chryftus Pan onemi fowy: Pás owce 
moie. poftśnowiwfzy Piotrá S: zá Doktora y Pafterzá cá- 
lego {wego Koščiofá poftánovwiť oraz Papieża, á Sukceflora 
Piotra S: zá tákiegož, y oraz Owcom rofkazał, aby gfofu 
Pafterfkiego fucháfy. Więc idko Protrá S: determinował 
dotego, aby záwíze prawdy uczyły dobrych obyczaiow, 
ták y Sukcefflorow Piotra S : ináczey dýhy to nie było, 
Kościof nie byłby ubefpieczony o prawdziwey náuce, íwe- 
go Naywyžízego Doktorá y Pafterza, y takgłofu Pafterfkie- 
ge i w nie fucháč, á przećiwney chwycić śię nauki. 

Potwierdźii. Gdy Bog kogo ordynuie naidki urząd, 
záraz go opátruie tákiemi środkami ktore fa potrzebne do 
(právowániá urzędu, Więc Bog Papieża y Sukcefforá P io- 
tri S: ná Urząd Páfteríki y Doktorfki Kościoła wego or- 
dynowawfzy, dodáie mu Łafki wipomagaiącey » áby zá- 
wize Kośćioł Bofki uczył prawdy y dobrych obyczáiow. 

Probacyś, A. Z Oycow Ss: Cyril S: apud S: Tho- 
mam in Catena aurca mowi: Według tey obietnicy uczynio- 
acy Piotrowi Kościet, Apoflota Pioiró, od wfielkich błędom y pi 
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dy Herctyckiey zoftáie wolny y miezmázány. Y Auguftyn S: 
in pí. contra partem Donati ták mowi: Ráchuyčie Kápľánom 
od (ámego Piotra y obaczčie ktory po kim náflapiť, ta Stolicá icfè 
Opoka, ktorcy nie zmyciężą pyfzne piekielne bramy. Porządek 
zás Papieżow ieft ten“ po Pietrze S: náftapiť Linus, po 
Linie Kletus, po Klečie Klemens, po Klemenśie Anacle- 
tus, y tám dáley, miedzy ktoremi żaden Papież nie był 
Donatyftą, áňi Aryanem, áńi Lutrem, ańi Kalwinem, y tak 
Stolicá Apoftolfka Rzymfka, nigdy w Wierze nie upadła, 
inne zás Stolice, Patryarchow w Wierze poupadały, ro- 
žne herezye poprzyimowały. Tegoż uczą inni Oycowie 
Ss: y Koncilia. 
Argumenta Heretykow. 

Argument 1. Kanony uczą, że Papież nie może być 
fądzony, tylko na ten czás, gdy od Wiáry odftąpi, y He- 
retykiem się Kanie. Więc Kanony fupponuią, że Papież 
zbłądzić może w Wierze, iakoż y Piotr S: zbłądził w Wie- 
rze, gdy sie Chryftufa zápárť, y tak wiele Papieżow w Wie- 
rze bľadžiťo. Naprzykład Wiktor Papież uczył, że Chry- 
ftus, był tylko Człowiekiem, dnie Bogiem. Gelafius Pa- 
pież, uczył; że w Sakramencie Ciáfá Pańfkiego znaydu- 
ic śię prawdżiwy Chleb. Marcellin Papież, Bałwanom 
ofiśrował. Mikołay Papież uczył, že Chrzeft S: dány 
w Imię Chryftufowe, bez wyrażenia Ofob Troycy S: ieft 
ważny. Grzegorz VII. był Heretyk y Czarnoksiężnik, 
idko pifze Benno Kardynał. lan XXII. uczył że Dufze 
Świętych, nie będą przypufzczone do Chwały wieczney , 
przed Z.martwychwftaniem Ciáfá, y ofłatnim Sądem Bo- 
fkim. lan XXIII. Zmartwychwftániá Ciáfá zápierať. Be- 
nedykta XIII. dla Herezyey Koncilium Konftancyenfkie 
fądziło. Innocenty VIII. Norwegom pozwolił Mfzą od- 
prawować béz wind. left innych wiele Papieżow, Ho- 
"RA Libenius; Felix, Vigilius c, ktorzy byli Herety- 

ami, 


, / Odpowieff. Kanony fupponuig, że Papież iako Ofo- 
ba prywatna y Doktor partykuldrny, zbłądzić może w 
li 2 Wierze, 


* 
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Wierze, co fimemu tylko fzkodżić może, idko też y w in- 
ne grzechy pártykulárne, idko Ofobá prywatna wpaść mo- 
że, iednák idko Głewa Kościoła y Doktor Uniwerfalny, 
cały Koščioť z Katedry Piotra S: naduczaiący, á do tego, gdy 
cály Koščioť taką iego ákceptuie naukę, nie može zbłą- 
dzić w Wierze, y w grzech wpaść herczyey, dla obietni- 
cy Chryfufowey, dla Afyfiencyey Duchá S: ktory go ná 
ten czás ofobliwym fpoľobem dyryguie, aby prawdy uczył 
y dobrych obyczálow. Piotr tedy S: nie był iefzcze Pa- 
pieżem, gdy się Chryflufá zápárť, á do tego pôwierzcho- 
wnie- rýko z boidzhi y mową Chryftufá śię zapał, á nie 
fercem, przeto Wiary nie utracił, O Wiktorze Papieżu nie 
ieft prawda, śle podrzut Herctykow, iako pifze Eufebius, 
Gelafius tego nauczaiący nie byť to Papież, ale Gelafius Ce- 
faryenfki Heretyk, iáko dowodzi Bellármin, že tá książka 
nie ieft Gelafiufza Papieża. Marcellin Papież, iáko Ofo- 
ba prywatna, y z boiážni to uczynił, dnie iáke Páltérz cá- 
Tego Kościoła, áni. tego nauczał cały Kościoł, 4 zá ten 
bląd fwoy prywatny pokutówał, y Meczeúftwo odniof, 
Mikofay I. tę fentencyą trzymał, iako Doktor prywatny, 
a nie iáko Doktor calego Kościoła,uczący go tego. Toż 
śię mowi y.o lanie XXII, ktory icdnák tę fwoią fenten- 
cyą przed smierčiarewokowaf. Tož się mowi yo Inao- 
centym VIII. ktory tylko iśko Ofobá prywatna, dopusćił 
iednym tylko Norwegom, á nie całemu Kościołowi, bez 
wina, pod iedną tylko Ofobą Chleba Mfzą S: odpráwo- 
wać, w .czym albo iefzcze zaden błąd nie był, albo iefzcze 
niewiádomý. Grzegorz też VII. był Papież y mądry, y 
Swięty, idko Bellirmim iawno pokázuie, kalumnie ná nie- 
go czynione od nieprzyiaćcioł iecgo. lan XXIII. nie był 
prawdziwym Papieżem ná ten czás gdy to mowił, bo ich 
ná ten czas rázem byfo trzech, śhie wiedzieć ktory z nich 
byf prawdziwy; Y gdy mu naKoncilium inne defektá zá- 
rzucono, © tym ani wipomniono; czego by było nie zápo- 
mniono, gdyby było wiedziano na niego ten grzech; 
Zkąd śię pokázuič, że y to ielzczę nie pewna, żeby miaf 
to 
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to mowić, chôčiaíz nie pewnym bedác Papieżem. Y Be- 
nedykt XIII. śni był prawdziwym Papieżem, dni był He- 
retykiem, y ná Koncilium nie byť o herezyą fzdzony, dle 
o to że przeczył, aby, Koncilium było więkize nád Papie- 
ża y nád nim miało zwierzchność: ktora iego opinia do 
Wiary nie nalezáfá,. Honoryufz Papież ieśli Monotheli- 
tom faworyzował, czynił to iáko Ofebá prywatna, nie iž: 
ko Doktor generálny całego. Kośćiołś, bo tey fwoiey fen- 
tencycy cálemu Kościołowi nie podał do wierzenia, obli: 
( guiąc do wierzenia pod utrśtą zbawienia wiecznego. A 

do tego Honotyufz Papież, nigdy z Monothelitami nie 
trzymał, y či go tylko mieli za takiego, ktorzy iego na- 
uki nie zrozumieli, bo gdy Honoriús w iednym liście 
mowif, iż w: Chryftušie tedná tylko ieft wola, mowił o 
Chryftuśie, láko Człowieku, w ktorym nie były dwie wo- 
le, fobie przeciwne, iedná Ciśłź, á druga Duchá, śle tyl- 
ko iedná wola Ducha, przeciw ktorey Ciało nic przeci- 
wnego nie żądało. Oprocz ktorey woli ludzkiey w Chry- 
ftuśie, hie przeczył Honorius drugiey woli Bofkiey.- A du- 
: bo fzofty Synod generálny AGł..13. miaf Honoryulzá zá 

Meretyká Monothelite, y potępił go zá to, iednák w tym 
Synod zbłądził, y nie rozumiał, idkim fenfem Honorius 
iednę tylko wolą w Chryftuśie pozwalał, bo Koncilium ge- 
neralne należyte zbłądźić w queftydch , do wiary należą- 
cych nie może, iednak może zbłądzić w gueftyách należą- 
cych do fądow, fpráw potócznych y kryminaľow y može 
biędliwie rozumieć o kim, że wyznáie iednę wolą w Chry- 
ftuśie, nie wžiawlzy dobrey informácycy w idkim fenšie 
to wymowił, álbo nápiľať. Liberius też iako Ofobá pry- 
w atna, y z bolážni podpifał śię ná błąd Aryáníki, y zezwo- 
lit ná potępienie S: Athánázego, śle nie 1áko Doktor Cá- 
łego Koščiofá, bo tego nie uczył całego Koščiofá, ná ce 
śię Aryánom podpiłaf. Felix záš nie był naten czas pra: 
wdziwym Papieżem, gdy wipołkował z Aryadnami, bo je- 
śzcze żył ná wygośniu prawdziwy Papież Liberius; po 

torego śmierci dopiero Felix miany byť za prawdziwe- 
go Papicża, śle tež na ten czás żadney iuż nie miał wfpo- 
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łecznośći z Arydnadmi, idko pifzą Baronius y Bellarminus, 
Y Vigilius ná ten czas, gdy Monothelitow błędu w liście 
{wym nie gániť, nie byf prawdziwym Papieżem, źle przez 
moc Cefárfką Sylverius Papież ná wygnanie był pofľány, 
á ná icgo mieyfce Vigilius poftánowiony, ktory iednák 


ftawízy śię prawdziwym Papiežem, po šnierči Sylwery- ` 


uíza, iáko piíze Platina, żadnego nie uczynił faworu Mo- 
notelitom, áňi Antemiufza Patryárche Konfłantynopoli- 
tahfkiego Heretyká chčiať przywrocić ná Patryárchowftwo, 
lubo go promowowáfá Cesárzowa Thcodorá, yowfzem Ce- 
firzową z innemi heretykami wyklął. 

Argument. 2. Gdy by Papież w poftánowieniách 
fwoich y w fentencyách do Wiáry należących nie mogł 
zbłądzić, tedy kto by śię fprzećiwił poftánowieniu Papie- 
fkiemu, byłby Heretykiem, to šie mowić nie može, bo 
lubo Stefan Papież pod exkommuniką pofdnowił Herety- 
kow chrzczonych nie chrzóić drugi raz, gdy šie do Wiá- 
ry Katolickicy nawracdią, przećię iednak Cypryan S: nie 
fluchał, dle przečiwnie uczyły praktykował, a z tym wlzyt- 
kim nie był miány zá Heretyká. Więc Papież uczący 
cáťy Koščioť može zbłądzić, iáko y Koncilium Afrykań- 
fkie w Liśćie do Papieża Celeftyná pifze, iż mniey zbłą- 
dzić może Koncilium Prowincyślne, á niželi Papież. 

Odpowieff.. Lubo Stefan Papicž zakazał Heretykow 
drugi raz chrzcić, iednák tego zá Artykuł Wiáry nie po- 
ftanowił był dlá całego Kościoła, śle tę máteryą do Kon- 
cilium odiozyť, przeto S: Cypryan lubo śię fprzećiwił byť 
roíkazániu Papiefkiemu, ktore było iáko Doktorá prywa- 
tnego, nie még? iednák bydz miany za Heretyká, krory 
(woię opinią przed śmiercią rewokował świadczy Au- 
guftyn S: epift. 48. ad Vincentium. Y Koncilium Afry- 
kańfkie mowi o Papieżu, iáko Doktorze pártykulárnym, 
Yy prywatnym . 

Argument. 3. Gdyby Papież w rzeczach do Wiá- 
ry nalezačych zbłądzić nie mogł, toby nie potrzebą mu 
fkladać Koncilium, gdy co chce deklárewác zá Artykuł 
Wiáry, co Się: mowić nie może. Od- 
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Odpowieff. Lubo Papież idko Doktor Uniwerfalny 
zbłądzić nie może w Wierze przecie iednák, gdy chce co 
deklárowáč zá Artykuł Wiáry y całemu de wierzenia po- 
dźć Kościołowi, rzecz lepíza y przyzwoitíza, áby ná to było 
złożone Koncilium, częścią przykładem Apoftolíkim, AG, 
15. Piotr y Pawe? przez śię mogli każdą queftyą do Wiś. 
ry należącą decydowść, á przecie fámi tego nie czynili, 
ale Koncilium w Hierozolymie ná to fkładali, częścią że 
środkow ludzkich y ordynáryinych do uznánia prawdy 
nie trzeba porzucáč, y niemi gardzić, częścią že fnadniey. 
y fátwiey cały Kośćioł fentencyą y definicyą uczynioną od 
Papieża na Koncilium przyimie, gdy przy obecności y zá 
konfeniem Bifkupow y Páfterzow Koščiofá fiáie šie. 

Argument 4. Papież iako Ofobá prywatna može w 
Wierze zbłądzić, w ktorey zbłądziwizy, może publicznie 
ten {woy błąd za prawdę udawść, y cały Koščioľ nauczać 
go, w tym bowiem nikt nie przefzkodzi Papieżowi. Do 
tego Papież iáko ma wolność, żeby dobrze fam wierzył, 
y  dobrey cáťy Koščioť nauczał Wiary, ták ma wolność 
do złego wierzenia, y uczenia zľey Wiary, Więc može 
zbłądzić, nie tylko iáko prywatna Ofobá, śle też iáko Uni- 
werlálny y publiczny Doktor Kościoła, 

Odpowieff ná pierwfty Zarzut z fuppozycycy, że Bog obie- 
cał Kościołowi S: zachowść go przy dobrey Wierze, 
obiecał Piotrowi S: y Sukcefľorom iego iáko Głowie Kościołź 
nie dopulzczáč, żeby miał iakiego fałfzu uczyć cały Koščioť 
tedy Beg fám przelzkodzi Papieżowi, żeby tego błędu w 
ktoryby wpadł iáko Ofobś prywátna, nie uczył cały Koščioť 
y owizem go ták dyfponuic, y nim tak rządzi, że (śmey 
tylko prawdy uczy, y konceptá y fowá w nim ták ordy- 

pie, że nic fafízu, alefamę prawdę mowić muśi; ináczey 
zá zią nauką Głowy Koščielney y Kóśćioł fam w Wierze 
by upaść muśiał, ktory będąc złączony z Papieżem, iáko 
z (woią Głową, fzedi by zá Náuka Papiefką, cheć złą, bo 
O wceifucháč powinny głofu Páfteríkiego. 

Ná arugi Zarzus odpowieff, Lube Papież Mię do- 
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brze wierżąc, ma wolność do nie wierzenia, nie ma lednák 
wolnośći, áby złey uczył Wiáry cały Kościoł, bo go Bog 
zdwize do tego fkutecznie determinuie, áby dobrey uczył 
Wiżry, lubo y w uczeniu debrey Widry ma tę wolność 
Papicz, że może nie uczyć, y mogł nie zdcząć uczyć, 
Z iuppozycyey lednák że zacznie uczyć Wiary Kościof, 
nie može go zle uczyć. Y tak Papież lubo z natury (wo- 
icy,y z Ofoby fwey prywatney, może zbłądzić w Wierze, 
iáko iednak Ofobá publiczna y Dôktor cáfego Koščiofá, 
nie môže ták zbłądzić w Wierze, žeby miáť cały Koščiof 
zárázić złą (woią widrą, bo do uczenia wiáry ma ofobli- 
we in(piracye Bofkie, y wnętrzne Bofkie oświecenia ro- 
zumu iwego, według onych fow Chryftufi; będzie mam 
ozndymiono nong godzinę co mowić mácie, 


Artykul Szofży. 
są. o a . : . 4 

Esli Papież iako Naywyžízy Rządca całego 

Kościoła, ma zupełną władzą Duchowną, fła- 
nowić Prawa obliguiące wfzyftkich wiernych, pod 
famnięniem y utratą zbawienia wiecznego, do 
wypełnienia, y ieśli przeltepcow może karąć, 
karaniem Kościelnym, iako fa Genfury Kościelne. 

Utrzy y Kálwini mowią, že Papież albo Bifkup może 

uczynić ordynacyc y Konftytucyć, ktorego dnić iákie 
Święto ebchodzić, ktorego dniá pościć, ktore plálmy y 
kiedy śpiewać 8xc. y to zá koafenfem Miniftrow, y Polpol- 
ftwá, nie może zaś prawdziwego ftanowić prawa, ani prze- 
ftepcow iego karść, dle wolnośći ludzkiey powinien zo- 
ftawić, nadpominść iednak ma do obferwowania prawa Bo- 
fkiego. A 
Konkluzya zás Katolicka iefi: Ma Papież zupełną 
władzą ftinowić práwá pod fumnieniem wfzyŃkich wier- 
nych obliguiące, y przeftępcow ták práwá Bofkiego, idko 


y wego Kościelnego ma moc karać karánicm Kościelnym: 
Pro- 
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Probávya 1. Math. 16. mowi pilmo: Cokolwiek zwigzeß ná 
Ziemi, będźie związane y w Niebie. Gdzie fię rozumie nie tyl- 
ko o nierozgrzefzeniu odgrzechow, ktore nierozgrzefzenie, 
ief iednymzwigíkiem. ále (ic też rozumie y 0 poftánowie- 
niupraw, ktore prawa fą także pewnym zwiąfkiem, iáko 
Chryftus wyraził, gdy zzekł, iż mie przyffedi rozwiązać prámá. 
Y ułŁukafza S: cap: 10. czytamy. Kto was Sucha, mnie fucka. 
Y AA: 15. czytamy, że Piotr $: na Koncilium. Ierozolim- 
fkim poftanowił prawo, zádufzonych rzeczy nie ieść, śni 
krwi, od čieleľnego grzechu fię wRrzymać. Y Paweł S: 
przechodząc po Miáftách y po Miáfteczkách, rofkazał to 
prawo záchowác. | 

Ani możefz mowić z Kálwinem, že Apoftoľowie Ss: 
nowego náten czas w Ierozolimie práwá nie poftánowili, 
dle tylko co rofkazáli, co Bog fam zákazať czynić, to icft że- 
by pogorfzenia zšiebie nie dawali nowi Chrzeščiánic, ie- 
dząc krew, y rzeczy udufzone, y čielesnie žyigc. | 

Nie może tego mowić. bo luboto, co ieft zgorlzyć 
bliżniego , icft prawem Bofkim zdawná zakazano; to ic- 
dnak co nic ieść ani krwie, śni żadney rzeczy záduízoney, 
ieft nowe Apoftolfkie prawo, ná krotki czas poftánowione, 
lubo do poftinowienia iego wzięli pochop Apoftołowie 
zprawa Moyżclzowego, ná ten czás iuž uftałego. Do te- 
go w prawie Apoftolikim, žadncy nie mafz o wzgorfzeniu 
wzmianki, źle tylko žeby nie ieść śni krwie, áni żadney 
rzeczy zadufzoney. 

Probácya 2. Paweł S: ad Rom: 13. uczy. W/felka 
Zwierzchność iefš od Boga: kto Zwiercbnośći fie przecimwia, Bo- 
Jkiey Ordynácycy [ię fprzećiwia. Y niżey. dla czego mfšy[cy bądź 
čie pofłujlnemi, nie tylko dla gniewu, dle y dla umnienia. gdzie 
PáweľS: mowi owfzelkiey Zwierzchnośći, nie tylko świe- 
ckiey, źle y Kośćielney ; ktorą że Paweł S: miał, fzmże 
wyznaie 2. Cor: 13. To zddleka pißç, żeby obecny będąc, nie 
przykrzytem fie wam, wedlug władzy, kiorą mi dať Pan. Y u. 
Cor: 1t. mowi Pawel S$: Chwalę mas, że przykažánia moje 
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xáchosvnicčie. Y 2. Tefal: 3. Kto nie iefi poftujýny mu nå- 


Semu, tego wotuyćie, y% nim [ie nie miejfaycie. 

Probácya 3,  Wfalna to iefi każdego Pánd y Xiz- 
Gia, że ma władzą wfwym Pźńitwie fánowic prawa, y prže- 
ftepnych karáé, á že Papież left Xigžečiem yN aywyżlzym 
Rządzcą caicgó Kościofa, láko mu S: Athánázy in epift: 
ad Marcum Papam przypifuie , názy wáigc 20 Papieżem 
Stolicy Apoftolfkicy, y Uniwerfálnego Kościoła. iáko y 8: 
Piotr Damian w Zywoćie S: Bárbácyániego mowi: Rzym 
bez wątpienia icft Gľowg y principalną Stolicą cdiego Ko- 
ścioła,iako y Thomafz S: uczy 2. 2dæ quzf: 39. art: 1. 8 
alibi. Głową Koščioľá ieł Chryftus, ktorego Namieftnik 
w Koščicle iet Naywyżfzy Papież, y dla tego Schizmáty- 
kami fiş názywáig, ktorzy pofufznemi bydz niechcg Nay- 
wyżlzemu Papieżowi. Y tenże S: Thomas opufc: cont: 
impugnatores Relig: Ten przywiley Chryftus daf Rzym- 
fkiemu Kościołowi, žeby mu wfżyfcy iáka ChryRulowi 
byli pofufzni, Y Koncilium Láteraneňfkie. roku 1215, 
cap: 5. tak rzekło y poflánowifo. Pofidnawiamy, áby po 
Rzymíkim Kościele, ktory ieft nayprincipalnieyfzy nád 
wízyftkie inne, bo ief Mátka wfzyftkich Chryftufá wier- 
nych, y Mifttzynig, pierwize mieyfce miał Koščioť Kon- 
fantynopolitanfki, adrugi Alexdndryifki %c. Ná ofłśtck 
Celárze iako to Konftántyn Wielki, Károl Wielki, y inni, 
tytuł Papieżowi dawali, że icft Naywyżlzym całego Koščio- 
fa Papieżem, y pofpolitym wfzyftkich Chrześćian Xiaže- 
ciem. Więc láko Xiąże wfzyftkich wiernych ma zupeł- 
ną wfadzą fánowié prawa Kościelne wfzyftkich wiernych 
pod fumnieniem obliguiące, y može kard przeftępcow 
kardniem Kościelnym, iáko f4 Cenfury Kościelne. 

Probácya 4. Przez praktykowanie wfadzy Papie- 
fkiey Pius pierwfzy ná Koncilium Rzymfkim poftánoviť, 
aby Święto Zmartwychwftánia Chryfulowego, w Niedzie- 
lç fię odpráwowáfo, iáko pilze Baronius. Kaliftus pier“ 
wizy, cztery pofty Suchedniowe pofidnowił, y wte czály 
święcić náDuchowny fan rofkazať, iáko pilze Genebrar- 

dus; 
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dus; inni Papieże, inne práwá poftánowili, ktore pod utra- 
( £ą zbawienia wiecznego zachowść potrzebá, iáko pifze Hi- 
lariusPapież Sent: 25. qu: 1, cap: Nulli ex Conc: Rom: 
can: 1. Nikomu fig nie godzi pod niebefpieczeńftwem ftanu 
fwego, álbo Bofkie Konftitucie, albo Stolicy Apofolfkicy 
Dekreta lekce ważyć, — Nuž ták wiele heretykow Papie. 
że potępili zá biędy ich. Nuž ták wiele Bifkupow Papie- 
że fądzili, dekretowali, y karáli, gdy ktory ná to ząfużył, 
iiáko pelno otym hiftoryi. A nietylko Papieże Rzymicy 
władzy fwoicy zázywáli ná Ofoby Duchowne, śle tež y na 
Ofoby świeckie Ceľárzow, Krolow, Krazetá exkommuniku- 
jąc, gdy tego było potrzeba. idko Felix drugi Papież ex- 
kommunikował Cefárzá Konftáncyulzá, idko heretyka po- 
wtornie chfzczonego, pilze Báronius. Innocenty czwar- 
ty exkommunikował Fryderyka Cefirzś, zá krzywdy po- 
czynione y krewnym-fwoim, y Ofobom Duchownym, pi- 
fze $:-Antonin. Pźweł drugi, Georgiego Krolá Czechow, 
y;exkommunikował, y z Krolefiwá złożył, pifze Papienfis 
Michovius. Sixtus czwarty cxkommunikowaf Wenetow, 
że woynę podnieśli byli przeciw Ziemi Wifofkiey. Julius 
drugi, exkommunikował Ludwika XII. Krolá Fráncufkie- 
g0. Grzegorz VII. exkommunikovať Bolefáwá śmiałego 
Krolá Polfkiego, y Kraleftwu Koronę odebrał zá zabicie S: > 
Stánifáwá, y wiele innych podobnych ieft przykłddow, 


śrgumentą Heretykow. 
Rpument 1. Chrześćianie mála prawo Bo- 
ikie y S: Ewangelie ktore záchowáé powinni, 
więc ludzkiego prawą jakie iefł Papiefkie, nie po- 
winni pod fumnieniem zachować. ile że Chrze- 
śćianie będąc Krwią lezulową odkupieni, nie fą 
niewolnikami ludzkiemi, ale fą- fobie wolni, iako 
mowi Paweł S; 1. ad Gorinth: 7. Drogo odkupie- 
Kk 2 1i 
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ni teffeśćie, niechlieyčie S je fát niewolnikómi. la- 
dzi, Y że Chryftus uwolnił Chrześcian od zacho. 
wania praw ceremonialnych, y praw judycyśl- 
nych ftarego Teflámentu, że były ciężarem nie- 
znoínym, daleko bardźiey od praw Papiefkich 
uwolnieni bydź powinni Chrześcianie, bo fa čie- 
fzkie, nieznofne, y więcey tego ieft niżeli było 
praw ftarego teftamentu, ktore raczey prawa fta- 
rego teltamentu, że fą Bofkie, lepieyby zachowść 
niżli Prawa Papiefkie, ktore fą ludzkie. 

Dpemief ná pierwfly Zarzut. Prawo Ewángeliczne, ieft 

tylko prdwo wpofpolitośći, y dane o fámych polpolit- 
fzych rzeczach, ktore zatym nie ieft doftáteczne, žeby nim 
fimym człowick (ie rządził w ákcyách olobliwych prywa. 
tnych y partykularnych, dla czego oprocz prawa Ewange- 
licznego, potrzeba prawa ludzkiego, práwá Papiefkiego , 
ktoreby prawo gencrálne Ewángeliczne explikowało y de- 
terminowáfo, á człowiekiem rządziło w ákcyách iego ofo- 
bliwych y partykularnych. iáko naprzykład ieft prawo 
Ewangeliczne Kommunią Ciała Chryftulowego przyimo- 
wać, dle nie mafz prawa w ktory czas, więc Koščioť przez 
Papicza náznáczyť y determinował ná to czás Wielkono- 
eny, y ták dáley“dyfzkuruigc. — láko tež wpolityczney 
Rzeczypofpolitey oprocz prawa przyrodzonego generálne- 
mego, lą infze pártykulárne prawa Cefárfkie, Krojewikie, 
dla ákcyi ludzkich pártykulárnych , áiáko z prawa gence- 
rálnego natury, prawa Cefáríkie y Krolewfkie, iáko z žrzo- 
dłź iakiego wynikáig, y onemu fę konformuig, ták y z prá- 
wa Ewangelicznego, prawa Papiefkie, iáko Konkluzye z 
fwych początkow wychodzą, y do niego fię závíze fto- 
uig. 
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Ná drugi Zarzut odpowief, Chrzeščiánie Krwią Chry, 
ftufową będąc odkupieni, wolnemi fię fáli od grzechu, o“, 
niewoli czártowíkiey, iáko iednák nie lą wolni od práw? 
Chryftulowego, ták y niefą wolni od prawź fwego Nay- 
wyżłzego Przełożonego, iáki ief Naywyżfzy Papież, iáko 
nie (4 wolni y od praw Cefarfkich, Krolewfkich; á gdy Pá- 
wet S: rofkázuie, nie bydž niewolnikami ludzi, rozumieć 
fig ma, utákich ludzi nie bydz niewolnikami, ktorzy ro- 
fkazuią to, co złego ieft, y co fię nie godzi, fucháč zaś po- 
trzeba ludzi, ktorzy na dobre uczą. 

Ná trzeći Zarzut odpowieff. Prawś flárego teftámcn- 
tu, ktore były o Ceremoniách, te uftáfy, bo były Figurą 
rzeczy nowego teftámentu, kiedy bowiem rzecz figuro- 
wana fig ftánie, figurá uftáć y zginąć powinná, práwá tež 
inne, ktore do (3dow potocznych naležáfy, nazwane præ- 
cepta judicialia, że należały do polityki ludu Bofkiego, 


wedfug ftanu icgo, ktory ná ten czás tśki ludowi Bofkie- 
mu należał, á tak uftáľá oná polity 


ká, iáko fię-y ftan ludu 
Bolkicgo: odmienił, záczym y prawa takowe ufiść y od- 
mienić fię musiały, odwieniwizy bowiem kapiańftwo, trze- 
bá odmienić y fimo prawo, uczy Apoftof : zkąd nie idzie, 
że żadnego prawa teraz ták politycznego, iáko y kościel- 
nego, mieć nie powinniśmy, iż práwo Moyżefzowe uftá- 
ło. Ani więcey ieft praw Fapiefkich y kościelnych, ni- 
żli było Moyżelzowych, bo prawdziwych praw kościel- 
nych, tylko [3 cztery o Swiętdch, o Poitach, o Spowiedzi 
roczney, o Kommuniey Wielkonocney. Inne zaś Koščiel- 
ne Kanony, niefą prawdziwie y twardo práwá, dle (3 upo- 
mnicnia, albo pobożne poftanowicnia, nie obliguiące.pod 
grzechem, byleby tylko w kontempcie nie były. iáko ná- 
przykład, nie grzefzą, ktorzy wchodząc do Kościoła, nie 
kropią fi} wodą święconą, iáko y Ci, ktorzy pod czas Mfzy 
S: nie biią fię w pierši : álbe łą práwá, śle podkondycya 
tylko, tym fužace, ktorzy chcą fię święci 
kład o czyftosci Duchownych, ktore prawo nie ieft wio- 
żone ná cały Koščioť, bo Kong nie bydz HE i 
3 tá 
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tak fię tego prawd zbyć, álbo fa Reguły opiáne nie wizy- 
ftkim, lecz Sedziom tylko Duchownym, iáko fię w lądach 
fprawić maią. ślbo f3 Cenfury y karania Koščielne, dla 
tych, ktorzy práwo Bofkie łamią. Prawd zás Moyżefzowe 
były bez liczby, y ná wlzyftkich Zydow, y ná káždego zo- 
fobná wiożone, úbárdzo čieľzkie , iako to o Oczyfzcze - 
niach, o Ofidrich, o wybraniu potraw; o Świętych, 8 c. 
Prawem Moyżefzówym Zydzi Sábálr ták obferwowść mw. 
sicli, że fię nie godźiło y ognia wzniecić y zapalić, á kto 
w Sabafz drwá zbierał, ukamienowśny bydž powinien, 
Num: 1$. ták cięzkie były u Zydow práwá. Prźwo zás 
Papieíkie iśk lekkie ieft. obliguie do poftow, dle exce- 
pcyą czyni, dzieći, ftárych, chorych, Kc. Obliguie do 
świąt, do wftrzymánia (ie od roboty, do fuchánia Mížy S: 
Z wielkiemi iednák cxcepcydmi, bo robota nie powinná 
ufławść potrzebna do iedzenia, do lekarfty 8 c. y Mfzy $: 
gdy kto wświęto nie fucha dla Hufzacy przefzkody, ma 
wymowkę. A nadto prawá Papiefkie, nowego nie przy- 
daią ciężaru, dni nowey obligácycy, że bowiem f3 ledna 
explikacyą y determinácyg práwá Bofkicgo, tenże ciężar 
kladą, ktory kłśdzie y prawo Bofkie. Náprzykľad Spo- 
wiedz ieft práwem Bofkim nákazána, prawo zás Kościelne 
tylko determinuie y náznacza czas Spowiedzi. Spowiedź 
tedy nie ztąd nam ief trudna y cięfzka, że raz w rok fpo- 
wiedść fię mamy, ale ztąd że Spowiedź fámá przezfę y 
wyláwienie grzéchow ná (ie, ieft ćięfzkie y trudne, przeto 
prawo Kosčielne o roczney Spowiedzi, nic nie czyni no- 
wego y rożnego čicžaru od prawa Bofkiego, ktore ham ná- 
kázuie fpowiedźc £e, nie determinuiąc, czy raz w rok, Czy 
pozniey, czy prędzcy. 

Argument 2. UI Mátheufzá S: w Rozdziale oRátnim 
czytamy, że Chryftus rofkazať Apoftołem, áby ludzi uczy- 
li chować przykazania iego. gdzie żadney niemálz 
wzmianki, žeby rofkazał chowác przykazania Apoftolfkie, 
Y Deuterom: 4. czytamy. Nie przydaycie do fłowó ktore wam 
mumię, áni z niego umniey/šáč bedžicčie, Ulli. cap: 29. czys 

tamy, 
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tamy. Bali fie mie przykazdniem ludzkim J náuka, atoia przy- 
dam &c. gdzie Bog gáni tych ludzi, ktorzy zboiśzni przy- 
kazánia ludzkiego fprawuią fię. 

Odpowief. Lubo ná pomienionym mieyfcu Máthe. 
uízá S: nie mśfz wzmianki Wyrázney o przykazániách Ko- 
ščielnych, žeby ich fucháč, nie maz tež támže wzmiant- 
ki, AR ich nie fuchść; záczym Argument nic nie dowo- 
dzi; ofobliwie że inne mieytce pimá S: uczy tego, aby 
fuchać przykazania Kościelnego. Kto ma fucha mnie fhe- 
cha. Ná drugie micyfce pifma S: odpowiedafię, iż Bog 
eo poftanowił, chce žeby fię to ták fláťo, y žeby do rzeczy 
od niego poftśnowioney, dni co przydać, áni co umnicy- 
fzyč. Naprzykład rofkazał Bog u Zydow, áby iedná Fa- 
milia, icdnego tylko Baránká iadłx, zaczym fię nie godzi- 
io jedney Fámilicy áni ieść dwoch Bárafikow, áni ieść po- 
Towicę tylko iednegoBaránká. Yu Zydow iednśk oprocz 
przykazań Bofkich irme były przykazania ludzkie o Cere- 


moniach, Świętach, iáko czytamy Efter, Judith, ultimo. 
1. Machab: 4. Y inne były przykazania o rzeczách poto- 
cznych, iáko Dawid 1. Reg: 30. poftánowifto prawo, aby 
zarowno ie dzielili łupem, ták či zolnierze, ktorzy fię z 
nieprzyiačielem bili, iáko y ci ktorzy fię nie bili, lecz przy 


táborách byli, y onych pilnowáli.. Do tego nápemienio- 
nym mieyícu, tákich tylko praw ludzkich zákázuie Bog, 
ktore (3 przečiwne práwuBofkiemu, á nie tákich, ktore fie 
ftofuią do prawaBofkiego. Text też Izái(zá Proroka. ro- 
zumie fię o przykazániu ludzkim, gdy ief przećiwne przy- 
kazaniu Bofkiemu ; álbo o przykazaniu ludzkim, gdy ieft 
prozne y Rie pozyteczne, Kościelne zśś przykazánia nie 
fą takie. 

Argument. z. 


4. Reg: 16. że Bog eánif to 
1ž Acház Krol A € s $ 


ykápřán, poftáwili w Kościele 

nie rofkazu Bofkiego nie było, 

21. ze Mandffes Krol wtym nay- 

iż w Kościele Ołtarze wyftawił, nie 

la Bofkicgo, y tym podobne 14 przy 
ga 


471 Papiez. 
klady, Więc nie powinno (ie czynić, tylko to, co fam 
Bog rofkazať. 

Odpomieff. Nie dla tego zerzelzyli Acház Krol y 

Uryafz Arcykápfán, že nowy Oftarz w Kościele wyftáwili 
bez rofkazu Bofkiego, bo gdyby to był grzech, toby y Sá- 
lomon zgrzelzył, wyftáwiwízy inny Oftarz dla Ofiar, gdy 
ieden y dawny Oftarz miedziany wyftárczyc nie mogł, id- 
ko czytamy 3. Reg: 8. dprzecię przez to Sálomon nie 
zgrzelzył, y owfzem Bog śpprobował uczynek iego. dla 
tego tedy ráczey zgrzelzyli Acház Krol y Uryafz Arcy- 
kapłan, że w Kościele Bofkim wyftawili Oftarz , ná po- 
dobieńftwo Oftarzá poświęconego Bofzkowi w Dámálzku, 
y byli Bafwochwalcami, śkomoduiącemi fe narodom Báf- 
wochwalfkim. "Także y Mánálfes Krol Ołtarz wyftawił na 
honor gwiazd Niebiefkich, y do Kościoła wprowadził Bo- 
fzká, ktory był przedtym w čiemnym lešie. á zátym był 
Báfwochwalcá : nie dziw tedy že zgrzefzył taki Oftarz 
wyRawiwizy, Niech fię tu káždy przypśtrzy, iakie to fą 
Luterfkie y Kálwinfkie Argumentá, y iak fafízywie piľmá 
zażywaią. 
Argument 4. Bog tylko fam może wiedzieć fumnie- 
nie ludzkie, y na wieczne potępić karanie, dnie człowiek, 
więc fam tylko Bog, á nie żaden człowiek, może przyka- 
zać co pod fumnicniem, y utratą zbawienia wiecznego, 

Odpowief. Lubo Przełożony wnętrznego nie wi. 
dzi fumnienia (wego poddźnego, ofobliwie gdy fię po- 
wierzchownie nie wydáie: áni przez fię może go wiecznie 
potępić, co tylko fimemu należy P, Bogu. może iednák 
przykazáč mu co pod fumnieniem y utratę zbawienia 
wiecznego, wiadomość fumnienia iego y rozfądek zoftá- 
wuiąc iemu fámemu, y P. Bogu. karánie záš wieczne zo- 
fawuiąc fimemu P. Bogu. Ktorego że ieft Namieftnik y 
Wikáry. tedy iáko władzą od P. Boga fobie daną rofkazu- 
ie; ták tež to, co ieft wiedzieć o fumnieniu ludzkim, 'y to 
co ieft wiecznie karáč, Pánu Bogu iáko Naywyżlzemu Sę- 


dziemu y Naywyżlzemu Przcłożonemu zleca; ktory ieft 
oraz 
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oraz obrážony, gdy Przefožonego kto obraża, przeftepuiac 
przykazanie icgo, według onych flow Chryftulowych, 
Kto wami gárdži, mną gardzi, 


Artykuł śsiodmy. — 
Eśli Papiez ma władzą wdawać fię w fprawy 
świeckie Gefarza, Krolow, Xiazat, Magiftratow, 
gdy tego potrzeba. y ieśli Cefarza, Krolow, Xią- 
Zeta, może fkładać z Godnosči, y Urzędow ich, 
gdy na to zafľuguia. 
Utrzy y Kálwini temu (ie fprzećiwidią, -do czego fię y 
niektorzy przywiązali z Kátholikow Fráncufkich. zgo- 
dna iednák wlzyftkich innych Kátholikow ze wfzyfikich 
Nácyi y zľámey Francyey, iáko w probácyách obaczemy. 
"Nauka y Konkluzya, Papież ma władzą wdać fię w 
iprawy świeckie Cefárzá, Krolow, Xiążąt, y one promo- 
wowąć, gdy ich promocya ieft potrzebna, albo pożyteczna, 
do utrzymania albo rozmnoženia Wiary Kacholickiey, do 
otrzymania zbawienia dufz Chrześcianfkich, albo gdy fpra- 
wy świeckie (4 ruiną Wiáry Swietey, Koščiofá, zbáwie- 
nia duíz ludzkich, ma Papież moc przefzkodzić tákim 
fpriwom świeckim, y one zákazáč, iáko ma moc Cefźrzow, 
Krolow, Xiążąt z Páhliwá fkładać, gdy zápámictále f4, Wid- 
ry, Religiey, Kośćioł4, zbawienia duíz Chrzeščiááfkich 
ruiną. y náten czás ma Papież moc uwolnić poddánychod 
przyśięgi wierności, y żeby takim (wym złym Pánom, pod- 
dáńftwo wypowiedzieli; inaczey Papież na Panow świe- 
ckich wfprawach ich świeckich y politycznych, należą- 
cych do politycznego rządu Pańftwa uśiłuiącego mieć po- 
koy doczefny, y izczęśliwość doczefną swiátowa, nie ma 
mocy y władzy. ' 
Probdcya piermfľa piermfiey Częśći. l1áko fię w čiele 


ludzkim ma duch do ciała, ták w ciele miftýcznym, ro ieft. 
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w Kościele Chryftufewym poftanowionym z wiernych ták. 
Duchownych iáko y świeckich ludzi kazdego ftanu, ma 
fię władza Duchownż, ktora ieft w Papieżu, iáko Naywyż- 
fzey Głowie Kościoła, do władzy świeckiey Panow świś. 
towych, Cefarzow, Krolow, Xigžat, Mágiftratow : „ten Czy- 
ni paragon Grzegorz Nażydnzeńfki w Orácycy do ludu 
boiáznego, y do Cefárzá gniewliwego, á že w ciele ludz. 
kim čiáťo podległe ieft duchowi, ták iednák ze duch do. 
pulzcza ciału, fwoie odpráwowáč ákcyc, iáko to widzieć, 
mowić, fyfzeć, &c. dni fie w nie wddie, y ich nie prze- 
fzkadza, gdy widzi duch, że tákie akcye, dni (3 potrzebne 
do zbawienia człowiekś, śni fą przefzkodne do zbawienia; 
wdáie fię zaś duch w tákie čiáľá dkcye, gdy lą potrzebne 
do intencycy zbáwiennego końca duchá, albo przefzko- 
dne, y tak duch gdy tego potrzeba, karze čiáťo, pofty mu 
nakdzuiąc. wfłrzymywa iezyk, żeby ludzi nie obmawiá- 
fo, odwraca oczy, żeby prożnych rzeczy, y pogorlzenie 
czyniących nie widžiáľo &c. Więc tež w ciele mifty- 
cznym, to ieft w Kościele Chryftufowym, władza docze- 
(na y światowa Celárzow, Krolow, Xiążąt, Ge. podległa 
ieft władzy Duchowncy Naywyżlzego Papicžá, idko niż- 
{za wyżlzcy, ták iednák, że władza Duchowna Papiefka, 
nie wdáie lie w (prawy świeckie polityczne Panow świe- 
ckich, widząc dni pożyteczne, dni przelzkodne do zbáwie- 
nia dufz Chrześciańfkich , o ktore naypierwey y naybar= 
dźiey władza Duchowna Rarać fię powinna, y ono promo- 
wować, Kiedy záš fpriwy świeckie polityczne Panow 
šwiátowych, -álbo 4 pożyteczne rozmnoženiu Wiśry $:, 
Religiey, Kośćioła, wiecznemu zbáwieniu dufz ludzkich, 
albe że (5 temu wfzyfRkiemu przefzkodne, ná ten czás na- 
ležy Papicžowi z Urzedu władzy fwoiey Duchowncy, 
wdác fię w fprawy Pánow świeckich, ták dalece, gdy [3 rui- 
ną Wiary, Kościofa,przelzkodą wiecznego zbawienia (wych 
poddanych, ániedbáigc ná Duchownych napomnienia, po- 
prawić fig nie chcg, tedy ma moc złożyć ich zgodnośći, z 
Páhftwá, y poddanych ich uwolnić od przyśięgi, ktorą ná 
wierność Panom fwoim uczynili, Pro- 
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Probácya 2. láko Papieżowi należy z Urzędu wľa- 
dzy Duchowney , wfzyftkich wiernych nawet y Panow, 
Cefirzow, Krolow, Xiążąt, &c. do tego prowadzić, aby fię 
o Chwałę Bofką ftáráli, y zbawienie dufz fwoich, bo ten 
ieft cel y koniec władzy Duchowney Papiefkiey, ták też 
do Papieża należy, áby wfzyftkich wiernych, y fámych 
Cefirzow; Krolow, Xiążąt, odwodzili od tego wfzyftkie- 
go, co ick przeciwnego Chwale Bofkicy, y zbawieniu duíz 
ludzkich. bo do tegoż Sprawcy należy wfzyftkie trudno- 
śći y przefzkody uprzątnąć y oddalić, do ktorego należy 
rzecz iáka (práwič y uczynić, według Filozofow. Więc 
gdy fpriwy świeckie polityczne y rządy Panow świeckich, 
Cefirzow, Krolow, Xiążąt, trafią ie bydz fzkodliwe, y rui- 
ną Wiary S: Chwały Bofkiey, zbawienia dufz wiernych, 
Należy Papieżowi z Urzędu władzy Duchowney ftaraiące- 
mu fię o chwałę Bofką, y zbawienie dufz wiernych, wdać 
fię w takie fpráwy świeckie y polityczne Panow świeckich, 
onych odtákich fpraw odwodząc, á do lepfzego rządu po- 
licycznego, żeby był z ChwałąBofką, y zbawieniem dufz 
wiernych przywodzgc. 
| Pótwierdza fie. Gdyby władza świecka Panow 
Chrześćidńfkich, Cefarzow, Krolow, Xiążąt, dyfponuigca 
fpráwy świeckie y polityczne Paňftwá (wego, nie była po- 
dlegia y poddána pod Zwierzchność Duchowną Papieiką, 
mogliby Panowie Chrześćcidńfcy, władzy fwoiey świeckiey 
ná zie zażyć. mogliby fektę iaką przyiąć, y do Paaftwa 
{wego Kátholickicšo wprowadzić, mogliby niefufznie od- 
bicráč fubftáncye poddánym fwoim, morderftwá nieffu- 
{zne czynić, co fie nie raz trafiło w Pańftwach Chrześći- 
ańfkich, dto bydz nie powinno, bo ieft przećiw wierze y 
prawu Bofkiemu. Więc že doPapiežá należy w każdym 
Pańftwie Chrzeščiáníkim, Wiáre y Prawo Bofkie utrzy- 
mać, do niego też należy Panow Chrześćidnfkich, na złe 
zdżywaiących władzy fwoiey świeckiey napominść, żeby 
tego nie było, karáč kardniem Kościelnym y Cenfurámi, 
gdy napomnienia nie fucháig. agdy y to nie pomoże, 
Lla Tú zrzu- 
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źrzucać ich z Pańftwa, rozgrzefzaigc ich. poddanych, od 
przysięgi wiernošči,. á innych lepízych Panow, ná Páň- 
ftwo promowowść, bo Pańftwo Kátholickie, będąc do- 
brze or | ták tw rzeczách Duchownych, iáko y 
świeckich y politycznych, powinno bydz dobrze, y po 
Chrzeščiáňíku rzadzone, gdy tedy ma złego y bezbožne- 
go Pánd, powinno mieć Ipofob rátowánia fig w takim 
przypadku. Ktory fpofob ieft ten, żeby Zwierzchność Du- 
chowna Papiefka, była nád Zwierzchnosc świecką Panow 
Crzeščiánikich, y miała tę moc, żeby ich bezboznie żyią. 
cych, zPanftwa fkładść, gdy im Duchowne nápomnienia, 
y Cenfury Kościelne, nie pomagaią. 

Probácya 3. Kiedy Krolowie y Xiązżęta Wiáre S: 
przyimuig, przypufzcza ich Kościoł do iednośći, dle zi 
kondycyą, y ztym obligiem, áby byli Papieżowi podlegli, 
nie tylko w rzeczach Duchownych, śle też y w rzeczách 
świeckich y politycznych, ná ten czás, gdy tego potrze- 
ba, dla dobrá Wiáry $:, Kościoła, zbawienia wiecznego, 
bo y dobro polityczne Rzeczypofpolitey , powinno fié 
zgadzać z dobrem Wiáry y Kościoła, y zra kondycyą, że- 
by w Wierze fiátkowáli. hérezyi do Páňftwá Kácholickie- 
go nie wprowadzali. Záczym gdy fẹ ináczey (práwuia 
nie ták táko fię Kościołowi obligowáli, mogą bydž fadze- 
ni od Kościoła, y bez krzywdy [woicy odladzeni od Pźń. 
ftwa (wego, 

Probácya 4, U Ľukaľzá S: cap: 22. czytamy, Rze» 
kli Vczniowie, Pánie, oto Ją tu diwd miecze, don im odpowie- 
dziat,dofić ief. Pofpolićie Tľumácze Pilmá. S: rozumicia 
przez dwá miecze tu będące; dwie Zwierzchnośći, Du- 
chowną y świecką w Kościele Chryfiulowym znayduiące 
fię, ták tľumáczy S: Bernard lib: 4. de confideratione ad 
Eugenium Papam; przez dwá miecze rozumie dwoiáka 
wladzą, duchowną y doczefhą, należącą Kościołowi y Nay- 
wyżlzey iego Głowie. ták tľumáczy y Blogofláwiony Woy- 
čiech Wielki lib: de Ceelefti Hierar: cap: 9. dub: 3. ták 
J S: Bonáwenturá 4, Sent; dift: 37, dub: 4, ták y S: An» 
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tońin r. part: hiRor: tit: $. $ 3. y innych wiele. Wiee 
Papież nie tylko ma władzą Duchowną rządzić Pánámi 
świeckiemi w rzeczach duchownych, ale tež ma władzą y 
doczefną rządzić niemi wrzeczách y (prawach docze- 
[nych, gdy tego potrzeba, do utrzymánia Wiary, y oby- 
czálow Chrześcianfkich, 4 nie ináczey. 

Probácya 5.. Chryftus onemi fowy: Pas Once moje, 
Joan: ultimo. zlečiť Piotrowi Rząd cáłego Kościoła, ták 
w fprawach duchownych, iako y doczelnych, y świeckich. 
Trzyma otym Caffiodorus epift: ad Ioannem Papam, mo- 
wiący, iż Rzzmfkiemu Papieżowi od Boga zlecony ieft 
Rząd, y śby Lud Chrzeščiáníki paf, tak w duchownych, 
iáko y doczeľnych rzeczach, bo człowiek złożony ieft z 
ciała y dúlzy, iakoby chćiaf mowić Cafliodorus, cały czło- 
wiek według dulzy y ciafa, zlecony ieft władzy Papiefkiey, 
aby nim rządził, y w duchownych fprawach,.y w fprawach 
doczelnych, y cielefnych. Tož trzyma Innocentius Trze- 
Gi Serm: 1. Dom: 2da poft Palcha. Toż trzyma y S: An- 
tonin 1. part: hiftor: cap:4. 81. Toż trzyma y S: Tho- 
más in opufc: de perteltione Spirituali. 

—  Probácya 6. Chryftus iáko Naywyžízy Práwoda- 
wca, y Apoftoľowie Ss: wiele praw politycznych poftáno- 
wili, iako Math: 22. Oddayčie co iefł Cefarfkicgo Cefirzowi. 
Ad Rom: 13. Wfelka dujšá myżftym Zwierzchnośćiom, powin- 
nd bydź podległa. Math: 5. Kocbaycie nieprzyiacioły wójśe, y 
to do wielkicy należy polityki. Ad Gal: 6. Pomagayčie 
fobie wzdtemmie čiežarosv. 1.Petri2. Słudzy bądźcie pofiujlni 
w wjielkicy bosdźni Pánom, nie tylko dobrym, dle y zwddliwym, 
J niezgodnym. ` Luce 3. o Zofnierzách czytamy. Badžčie kon- 
tenci z žoldu májšego €9c.€5c. Więc gdy Chryftus y Apo- 
ftolowie, wdawálifie w práwy polityczne ludzi świeckich, 
gdy tego potrzeba było, toć y Papież može fig w nie wdać 
gdy tego potrzeba. 

Probdcya ofłdinia z Przykładów. 1. Regr1$. Naprzod 

w ftarym teftamencie Sámuel Lewitá, Saulowi nie fprawu- 

iącemu fię według Bofkiego rofkazdniaopowiedział, ženie 
Liz ieft 
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ieft Krolem więcey nád Izráclem, y zKroleftwa go de” 
tronizował, temi fowy: Odrzućs? cię Bog, żebyś nie byt Kro” 
lem nád Izráclem.. Joiádá Naywyżlzy Kápľán Zydowíki> 
Atálig Krolową tyránke y bálwochwalnice , z Kroleftwá 
zrzucił, y zábič żołnierftwu rofkazał, świadczy pifino 4. 
Reg: cap:tr. y z Paralipom: 23. and iey mieyfce Krolem 
uczynił Jeáfľá, taką w ftárym teltámenčie władzą mieli Ar- 
cykapłani nad Pánámi świeckiemi; więc daleko bardziey 
powinni ią mieć Papieże w nowym teftámenčie. bo co fig 
w fłarym teftamenčie pod figurą trafidło, to w nowym: te- 
ftamenćie fimą rzeczą bydz powinno. left teżinnych po- 
dobnych hiftoryi wiele Kościelnych, y wnowym teltá- 
menćie o władzy Papiefkicy, nád Krolámi y Pánámi świe- 
ckiemi, lub w ípráwách ich świeckich y doczeľnych. A 


naprzod Grzegorz Wielki, ktorego fámi Difidenci zá 
Świętego miig, gdy dať pewny Przywiley Klafztorowi S: 
Medárdá, w aim to przyłożyć kazał. Ktoby z Krolow, Bi- 
fkupow, Sędziow, temu memu Przywileiowi. Iprzečiwiť 


fię, nie tylko w exKommunikę wpaść powinien, ale też ma 
bydž mu odebrána godność y honor. Grzegorz drugi 
Papież Leona Ifaurá nieprzyiačielá Ss: Obrazów, nie tyl- 
ko exkommunikowaľ, śle też odebrał mu rządy nád Zie: 
mig Wfofką, idko pilze Sigebertus ad annum 731. Zacha- 
rias Papież Hilderyká Krolá Francufkiego, nie dla zbro- 
dni, ále dla nicfpołobności lego do rządow, złożył go z 
Kroleftwa, dná iego mieyice Pipiná Oycá Karola Wiel- 
kiego poftánowič kazał. Leo trzeći Papież Celárzom Gre- 
ckim, częścią iż częfto byli Schizmátykámi, heretykámi, 
częścią iż Rzymu y Pśńltwa Rzymfkiego od Ľongobár- 
dow zle y Icniwa bronili, odebrał Godność Ceľárftwá Za- 
chodniego, y dał ią Károlowi Wielkiemu Krolowi Frán- 
cufkiemu Obrońcy Kościoła Rzymíkiego, uczynił go pra- 
wdziwie Celárzem Zachodnim, y w Rzymie koronował, 
Korey godnošči śni przez fukcefyą, ani przez miecz y 
woynę, bo z Rzymiánámi o tę godność nie woiowaf, dni 


przez Elekcyg, bo Rzymiánie ná ten czás nie należeli do 
Ele- 
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Elekcycy Cefárzow, nie doftapiť, dle tylko że Papież fm 


powagą (woią uczynił y pofłanowił Karola zá Celárzá Za- 
chodniego,, zśwdźięczdiąc mu zá to, iż bronił od Longo- 


bárdow naiczdnikow, Koščiofá Rzymfkiego, ták pifze Ba- ` 


ronius, S: Thomas de regimine Principum. Zonaras Au- 
thor Grecki. Genebrardus y inni. Grzegorz piąty Papież 
poftanowił siedm Xiążąt Niemieckich, áby byli Elektorá- 
mi Celárzá Rzymíkiego, iáko pifze S: Thomas lib: 3. de 
regimine- Principum, ly inni, Ci záš (3 Elektorámi Mo- 
guntíki, Trewirfki, Kolońfki Arcybifkupi;. Marchio Brán- 
deburíki, Comes Palatinus Rheni, Xiążę Saxoniey, y Krol 
Czechow. lan dwunafty Papież, od Fráncuzow Cefár- 
ftwo przeniof do Sixonow, y Othoná Wielkiego Cefa- 
rzcip uczynił y koronował. Innocentius trzeci, Othoná 
Celárzá, że Marchią Apuliey , Kościołowi Rzymfkiemu 
darowaną náláchať, cxkommunikował, y tytuł Cefárfki ode- 
brať. Tenże Innocentius trzeci, laná Krolá Angielfkiego, 
że gwalty czynił y Kościołowi y ludziom niewinnym, z 
Kroleftwá zepchnął, y poddanych iego od pofłufzeńftwź. 
uwolnił, iáko pifze Polydus. W Roku też 1245. w Lu- 
Spanie było pierwíze Koncilium á generálne trzynafte, ná 
torym fam Papież Innocentius IV. prezydowaf, było ná 
nim Bifkupow 140. á naywiecey z Fráncycy, ná ktorym 
Fryderyka drugiego Celárzá zá niecnoty iego, ná upo: 
mnienia y káry duchowne nic niedbálgcego, z Cefirftwa 
złożył, anotowść to potrzebá, iż ná tym Koncilium był 
Balduinus Cefarz Wfchodni zPánámi, był y Ludwik Krol 
Francufki także zíwemi Pánámi, á żaden fię Papiefkiemu 
Dekretowi nie fprzećiwił, y owizem pochwalił y appro- 
bowai. Ludwik Bawarfki takže był z Pańfwa od Papie- 
zá zrzucony, Nuž Papież co czynił z Filipem pieknym 
Krolem Francufkim, ná co zafużył, czytać o tym hiftorie, 
czytac także Dekret uczyniony ná Koncilium generálnym 
1 áteráneníkim can: 3. od Innocentego trzeciego złożo- 
nym, na ktorym było Pátryátchow Wichodnich dwoch w 
twoich ofobach, Konftántynopolitáníki y Antyocheńfki, 
a dru- 
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á drudzy dwoch przez fwych Poffov. było Arcybifkupów 
70. Bilkupow 400. Opátow 12. Przeorow Konwentow 
800. byli Poffowie Cefirzow W fchodniego y Zachodnie- 
go, Krolow lerozolimfkiego, Francufkiego, Hifzpdńfkie- 
go, Angielfkiego, Cypru, y inni. Ná tym tedy ták fa- 
waym Koncilium tón ict Dekret. leśliby Pan świecki 
upomniony od Kośćiofá, ziemi (woiey oczyścić nie chciał 
od zarázy heretyckiey, przez Metropolite y Bifkupow ma 
bydz cxkommunikowány, á ieśliby ná to niedbať, dać znać 
Naywyžízemu Papieżowi, áby poddánych uwolnił od po- 
Hulzenftwá, á Pźńftwo iego podať w rządy Pánom lepízym 
Katolickim, — Wyznať te moc y władzą Papiefką w rze- 
czách doczefnych on Ludwik pobożny Cefirz, kiedy fię 
wyzuł z prawa, ktore miał potwierdzác Papícžow Rzym- 
fkich, Arcybifkupow, Bifkupow; y dať to w moc (ámemu 
Papieżowi, álbo raczey onemu názad oddał to práwo, kto- 
re byť wziął od Papieża na Koncilium Lśterdneńikim Očiec 
icgo Károl Wielki, w nagrodę, iż bronił Koščioť Rzymfki 
od Longobárdow, iáko pifze Geacbrardus, máigc po fobie 
dawnych Authorow Sigebertá y Adriana. Francya iuż y 
za panowania fzczęśliwego Krolś Ludwika Czternaftego, 
co ża władzą wyznała y przypiľáľá Papieżowi Innocente- 
mu XI. do ktorego Fránčiízek Arcybifkup Paryifki, ták zá“ 
kończył LiR fwoy piliny, imieniem wlzyftkiego Ducho- 
wieńftwa Francufkiego, ná Synod Paryfki zgromadzonego, 
temi fowy : Niechże tedy Piotr nie płacze śle [1g wefeli, 
gdy Kur wefofo pieie (to ieft, gdy Krol Fráncufki tryum- 
fuic) ktory lubo fie Rára o utrzymśnie powagi Krole- 
wíkicy, nigdy iednák nie wziął Naywyżlzey powagi Sto- 
licy Apoftolfkiey. Naoftśtek náľzá Polfká przyznaie Pa- 
pieżowi moc y władzą w Bolefáwie Chábrym, ktory od 
Papieża Sylweftrá LI. Koronę Krolewfką wziął, w Wfady- 
Háwie Łokiecku, ktoremu KoronáKrolewfka od laná XXI I. 
Papicża przýwrocona ieft, bo przedtym odebrána był4 Po- 
lakom , dla zábičia Świętego Stánifáwá Bilkupá Krdko- 
wikiego, ( 
Dru- 
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Drugiey Czesci Konkluzyey Probácya. Chryftus Pan 
idko Człowiek, niechčiať mieć Naywyzízey Zwierzchno- 
ści nád ludzmi świeckiemi, y Pánámi świdtowemi, w rze- 
czách ich światowych y doczefnych, ani fie w takie fprawy 
wdawaí y miefzał, idko to w lądy świeckie, kontrakty, ho- 
norow diftributę, w rządy dobrá pofpolitego Sc. Gdy te: 
go nie potrzeba było, to ieft gdy nie fzło o honor Bofki, 
o zbawienie dufz ludzkich, idko fam Chryftus wyznśie 
loan:.18. Krolefiwo moie nie ief z tego šviátá. Y Luc: 12. 
Kto mię poftánovviť ábym was (ądźił, dlbo džiať między námi czy- 
nit. Y gdy Chryftus rofkazať oddać Ceľárzowi co ieft Ce- 
firfkiego, tym fimym nie przypifował fobie władzy do- 
czelney. Świeckie tedy y doczeľne fprawy , zoRáviť 
Chryftus przy ludžiách świeckich. Więc y Papież iako 
Wikáry Chryftuľow, nie ma władzy doczelney, ktorąby fię 
miał wdać w fprówy doczelne y świeckie ludzi y Panow 
świeckich, y one difponowáč udzielnie bez relpektu do 
konca Duchownego, to ief Ghwafy Bofkiey, y zbawienia 
Dulz ludzkich. 


Areumentá. 


A Rgument r.. Chryftus nie miał Zwierzchno- 
sči nad ludźmi świeckiemi, 4 mniey nad Pá- 
nami w fprawach ich świeckich y doczefnych, bo 
ták fam Chryftus mowi-Ioan: 18. Kroleftrvo mo- 
że mie ief ztego šmiátá. Y Luc: ni. Kto mię po- 
fiánomiť, ábym był Sedžia wafym, albo diať mię- 
dzy námi czyniť. Więc y Papież niema Zwierz- 
chnośći wlpráwách świeckich y doczelnych nad 
ludźmi. 


Odpowie. Naprzod że Chryftus nie mia? Zwierz- 
chności doczeíney nad ludzmi w iprawach ich świeckich 
y doczęlnych, śle tákicy, żeby fię miał w nic wdawać, choć 
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nie potrzeba refpektem Chwały Bofkiey, y zbáwieňia dufz 
ludzkich, y ták [ie mdią rozumieć pomienione ffowa Chry- 
ftulá, miał iednak. Zwierzchnosť w rzeczach doczelnych 
ludzi, gdyby potrzeba wyciągała dla Chwały Bofkiey, y 
zbawienia dufz ludzkich. á wedfug, terminow ťáčiníkich 
Theologicznych mowiemy, że w Chryftušie nie byłś po- 
teftas diredta in temporalibus, była iednák poteftas in dire- 
čla. toż y o Papieżu mowiemy, idkośmy we dwoch Czę- 
ściach Konkluzyey probowáli. 

Odpowief drugi raz. Ze Chryftusiako Człowiek fáma 
„rzeczą, y prawdziwie był Krolem y Panem, nie tylko w 
tzeczach duchownych, ale y w rzeczach doczelnych nad 
ludzmi, iáko fẹ to pokdzuie z How Mach: cap: 2. Gdźie 
iefi ktory [ie narodzi? Krol Zydowfki. Y fam Chryftus/fpytány 
od Piťfatá, ieśliby był Krolem. odpowiedział, Ia ieftem 
Krolem, á nie może fie rozumieć, že Chryftus był tylko 
duchownie Krolem, dufze fime ludzkie rządzący, y du- 
chowncy nauki ie náuczálacy, ale był prawdziwie Kro- 
lem, maiącym władzą rządzić ludzi, y według ćiáłá y w 
fpriwach ich doczefnych y świeckich, bo w tymże fenśie 
Chryftus odpowiedział bydz fię Krolem, w ktorym fensie 
byť od Pifata fpytány : á że Piłat nic pytał Chryftufa, iez 
sliby był Krolem tylko duchownym, śle pytał, lesliby był 
Krolem Ziemfkim, należącym do fpraw świeckich y docze- 
nych, tedy Chryftus w tymże też fenśie odpowiedziaf Pi- 
łacowi bydz fię Krolem Ziemfkim doczelnym, maiącym 
władzą nád ludzmi nie tylko w fprawdch duchownych, 
dle y świeckich y doczefnych. A gdy Chryftus rzekł, że 
Kroleftwo moie nie ieft z tego świata. Ani ieftem Sędzią 
poftdanowiony. ma fię rozumieć, że tey władzy Zwierz- 
chnośći y godności nie miał Chryftus od świata fobic dá- 
ney, ani dla iákicy pompy, iáko bywa w ludziach świe- 
ckich, śni refpektem końca idkiego doczefnego, śle wziął 
ią od Boga Oycá, y zpokorą wuboftwie, y refpektem 
końca duchownego, da ie | dufznego, do ktorego 
Chryftus ludzi prowádziť, y ná to ná świat pca 
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Rzeknief. Lubo: Chryftus będąc Człowiekiem y 
oraz Bogiem, był Krolem ludzi nie tylko w rzeczach du- 
chownych ale y w doczefnych, tey iednak godności nie 
kommunikował Papieżowi Chryftus, 14ko y tego nie kom- 
munikował, żeby ftanowił Sákrámentá, cuda czynił, 8c. 

Odpomieff. Chryftus tę Zwierzchność, "ktora miał 
nad ludzmi w rzeczach duchownych y doczefnych, dał 
y Papieżowi temi fowy: Pás Owce moie. Gdžie nie tylko 
według -dufzy ale y według čiáfá rządzić ludzmi rofka- 
zať, to ieft według ákcyi doczefnych, gdy tego potrzeba, 
idkośmy to pokazali w probácyey piątey. O poltanowie- 
niu zás Sákrámentow, álbo czynieniu Cudow, nie málz w 
pilmie, žeby to Chryftus Papieżowi zlecił. 

Argument 2. - Panowanie doczelne ieft przeciw do- 
fkonáťošci Ewangeliezney, ktorey Chryftus nauczał y fo- 
wem y przykładem : y uboftwo Chryftus rśczey fobie 
obrať anie Pańftwo. Więc śni Chryftufowi, áni Papiežo- 
wi idko Wikáryemu iego, należy doczefnie pdnowść, y 
mieć Zwierzchność doczefną wrzeczach doczefnych lu- 
dzi. 

Odpowieff. Panowanie daczeľne y Zwierzchność doczefna 
w rzeczach doczefnych, ná ten czás ieft przećiw/ dofkoná- 
łośći Ewángeliczney , kiedy przy tym nie mafz woli y 
ochoty na umyśle, wyzuć fię z tákiego panowania, y one- 
mu waletę uczynić, nie ieft zás przećiw dofkonafośći, gdy 
málacy taką Zwierzchność, ieft ná umyśle y.w fercu goto- 
wy, wyrzec fię tey Zwierzchnośći, gdy tego potrzebá, ták 
Chryftus y Papież, ma taką w fercu gotowość. Y lubo 
Ghryftus miafZwierzchność doczefną. w rzeczách docze- 
inych nád ludzmi, iednák tey Zwierzchnośći nie używał, 
 raczey obrał uboftwo, bo ták ná ten czds potrzeba było, 
częścią żeby przykfádem (woim uczył wzgárdy $wlátá, 
częscią žeby mu nic byťá przypifána iáka chčiwosť, á tež 
uboftwo było mu potrzebnieyfze do wprowádzenia Wiá- 
Tý Íwoičy, y nauki Ewangeliczney. 
Mm 2 Ar- 
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Argument 3. Daymy to, że Papież ma doczefną 
Zwieęrzchność w rzeczach doczefnych, y panowanie do- 
czelne, iednák iáko iey Chryftus nie używał, ták y Papiež 
używść iey nie powinien, bo kážda Chryftufá škcya, icft 
nálzá inftrukoya. 

Odpowief. Ghryftus władzy fwoiey doczefney lu- 
bo rzadko zážywaf, iákosmy pokazali w Probácycy fzo: 
ficy, toż mowiemy o Papiczu, dla tego zas Chryftus y 
Papież rzadko tey władzy -zażywał, bo Kościoł ná począ- 
tku był faby nie mocny, był w wielkich od Pogan obro- 
tách y przesládowániách. Do tego Chryftus y Apoftoło- 
wie lubo przezfie wiele nie czynili, á czynić mogli, Suk- 
cefforom to fwoim zofRtáwili y zlecili, żeby to czynili y 
wykonali wediug potrzeby y czáľu. uczy Auguftyn S: in 
epit: ad Bonif: Comitem., 

Argumentą, Paweł S: uczy ad Titum z. Nikt flu- 
żąc Bogu, nie wdáie (ie w fpráwy świeckie, więc nie na- 
leży Papieżowi w nicfię wdawść. 

Odpomiefi. Sługom Bofkim nie należy wdawść fię 
w fprawy świeckie, dla iákicy świśtowćy chciwości, y in- 
tereffu doczelnego, mogą icdnák w dźć fię w fprawy świe- 
ckie, z miłości Chrzeščiánfkiey, kiedy idzie o ChwałęBo- 
fka, o interes duchowny z pomiárkowániem iednák nádo- 
bre kieruiąc. Zaczym y Papież z miłośći Chrześciśńfkiey, 
y gdy tego ieft pilna potrzeba dla konferwácycy rzeczy 
duchownych; dla poprawy złych obyczśiew, dla ukará- 
nia zfoczyńcow, dla utrzymania pekoiu y fprawiedliwo- 
ści w Pźńftwie Chrześciańfkim, može fię wdźć w fprźwy 
świeckie, idko Dyrektor y iáko Naywyżlzy Nauczyciel, 

Argument s. Pańftwo Cefárfkie, iednego tylko Ce- 
fárz á, iedno Kroleftwo, iednego Krola, ánie dwoch čier- 
pieć może. więc Papież nie ma jurifdykcycy nád Cefdr- 
kwem, nad Kroleftwámi, ktore mág (wych włalnych Pd- 
now, .ináczey każde zrych Paúfíw, miáloby dwoch Pá- 
now. 


Qdpowieff,  Pańfiwo każde doczefne choc y Chrze- 
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Ščiánfkie, iednego tylko ma Pana fwego, Ktory nim rządzi 
w fprawach doczefnych, á wtákie rządy Papież fie nie 
wdaie, y wdawść nie powinien, gdy w takich fpráwách 
ne záchodži iáki interes duchowny, interes Bofki , iná- 
czcy gdy ten zachodzi, nalcży Papieżowi on promowo- 
wać, 

Argument 6; Nie czytamy, žeby Piotr S: zdżywał, 
kiedy doczefney Zwierzchnośći, więc áni Papież može 
iey zážywác. S 

Ospowief? naprgod, ták idk fig wyżey odpowiedziało ná Ár- 
gument trzećj. Odpowiek drugi raz, že Piote S: Andniasa y 
Záphirg ozłodzieyftwo y kľamftwo fadžiť y karał. 

Argument 7. Podatki tylko fię fimemu płacą Pánu 
Zwierzchność máigcemu, že zás Kościoły Papież, muśi pfd- 
čić podatki Celárzowi, iáko płźćił y Chryftus Pan, według 
świadeftwa Mátheufzá S: cap: 17. Więc Koščioť y Papież 
znaią Cefárzá za fwego Pana, Zwierzchność mdiącego. 

Dapowiefi,  Kośćioł y Papież f} wolni od podatkow, 
ktore gdy płacą; nie wydáig ie nd uznanie Zwierzehno- 
śći y twego paddáňftwá doczefnego, śle ie Cefárzowi dá- 
ią, albo ná záwdžieczenie že Kościoła broni, álbo ná po- 
moc, gdy woyná tego potrzebuie, álbo ná dobrowolną 
zapláte zá pracą y zafugi woyfka. Ofobliwie gdy zwyčie- 
żyło nieprzyiaciela, y pokoy Pźńftwu uczyniło, Ze zaś 
Chryftus kazał za fię podatek płaćić, nie dla tego kazał; że 
był powinien, śle że dobrowolnie fam chciał, żeby z šic- 
bie dať przykład, á zgorfzenia nie uczynił. 

Argument 8. Piłat Namiefnik Cefśrfki, miał wła- 
dzą nád Chryftufem, iáko mu fym Chryftus przyznaie Io- 
an: r9, temi fowy: Nie miatbyš wiadzy nádemng, gdybyć iey 
z myžey nic dano. Więc y nád Papieżem iáko Wikáriem 
Chryftufowym, ma Cefarz Zwierzchność, 

Odpowiej$ naprzod.  Chryfłus poddał fię pod władzą 
Pilat, bo fam tego chciał, nie żeby powinien. 

Qdpowieff drugi raz. Piłat Chryftufá fądził, nie iáko 
publiczną Ofobg y Naywyžízego Papicza, y Naywyżizą 
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Głowę Kościoła, śle iáko oľobe prywatną, y iako złoczyń- 
cę, bo go do fadow Piłata zá takiego Zydzi oddźli, áni 
go za Naywyžízego Papieża y Naywyžlza Głowę Zydzi 
uználí. Lubo záš Papież ieft Wikáriem Chryftufá, iáko 
ofoby publiczney y Naywyžízego Papieża. nie ieft iednák 
Wikáriem Chryftufá, iáko Ofoby prywatney, y idko tá- 
kiego, ktory był u Piłata y Zydow miány zá złoczyńcę; 
zkąd nie idzie, żeby Papież, albo ftan Duchowny, miał 
bydz podległy juri(dykciey świeckiey, albo Ceľarzowi, y 
żeby miał bydz od niego fzdzony. ` | 


Artykuť ofmy. 
Eśli Papieżowi iako Ofobie Duchowney, godzi 
fię bydź Panem, y mieć Zwierzchność doczefną 
nad Prowincyami, Miafłami, Wsiami, ktore ma 
w iwey Pofleflyey, y ieśli ma Práwo`ná trzyma- 
nie tych Dobr Ziemfkich ? 
Kalwin y inni heretycy temu fg przeciwni, 
Kátholikom zás Konklnzya. 
Odzi fie Papiežowi, lub ieft Ofoba Ducho- 
wna, bydż Panem, y mieć Zwierzchność do- 
czefną nád Prowincyámi , Miaftami, &c. y tey 
Ziwierzchnośći doczefney zażywać.. a te Dobrá 
Ziemíkie ktore trzyma, prawem należytym trzy- 
ma. 
Robácya pierm/ľa  pierwfey Częśći Konkluzyey. Zwierz- 
chność Duchowna y zwierzchność doczefna, nie f3 fo- 
bie przećiwne, y wiedneyże ofobie zgodzić [ie mogą, 
Melchifedech bowiem był oraz y Krolem y Papieżem, 
Moyžeíz był Hetmánem Ludu Izraelfkiego, y. był Papiez» 


żem.  Chryftus Pan opiocz Zwierzchnośći Duchówney, 
uży- 
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używał y doczefney Zwierzchnośći, kiedy powrozámi lu- 
dzi przedaiących biť y wyganiał. Piotr S: użył Zwierz- 
chnośći doczefney o rzecz doczefną, to ieft o rolą nád 
Anánialzem y Záphira , fadzac ich y karząc doczelnie. 
Tenże Piotr uciął ucho Małchufowi fudze Arcykáptáná. 
Uczniowie Chryftufowi prośili Boga, śby ogień zfłąpił 
ná Sámáry4 Luc: 19. 8£c.. Wiec te dwie Zwierzchnośći 
Duchowna y doczefna, zgodzić fię dobrze mogą w ie- 
dnymże Papieżu. á zátym Papieżowi, lub ieft Ofobá Du- 
chowna, godzifię bydz Pánem doczelnym nád temi Pro- 
wincydmi ktore trzyma, 

Probácya 2, Panowie ktorzy pofleffye Ziemfkie Pa- 
pieżom dárowáli, byli Ludzie pobożni Páná Boga (ie bo- 
iący. iako to Konftantyn Wielki, Károl Wielki, Ludwik 
pobożny, y inni, Ci też Papieże, ktorzy te Dobra fobie 
dane odbierali wpofefyą, byli Papieże Swieči, Cudámi 
fynący, iako to Leo IV. y IX. Grzegorz VII. Celeftyn 
V. Y inni. Gdyby (ie zaś Papieżowi nie godziło brać dobr 
Ziemfkich, pewnicby ich nie brśli, áni Cefárze by im one 
dawali. Więc Papieżowi godzifię Bc. 

Probácya drugiey Częśći. Papież ma pofleffye y dobrá 
Ziemfkie fobie darowane od Konftántýná Wielkiego, od 
Pipiná, od Károlá Wielkiego, od Ludwika pobożnego, á 
tych darowizn prawś y przywileie Authentyczne ią w 
Rzymie, táko pifze Ado w Kronice Roku 127. y w De- 
krecie Grácyáná dift- 62. Konftytucya o tym Ludwika 
pierwizego znayduie fię. O tym pilze y Leo Bifkup Ho- 
fticňíki lib: 1. Chron: Caffin: cap: 9. left otym y pu- 
bliczny inftrument wfzyfłkich Elektorow Pźńftwś Rzym- 
ikiego dány Mikofáiowi Trzečiemu Papieżowi, potwier- 
dzdiący dárowizne poficflyi uczynioną Papieżom.- ktory 
infrument igft wydany Roku 1279. Więc Papież dobrym 
prawem pofieflye trzyma. ktore dzierżawy. przez tak wie- 
le lat, lámá prefkrypcya utwierdziła. 

Kzeknieff z beretykámi. Naprzod czytamy Math: 20, 
Krolowie Narodow pánuig nád niemi, my zaś mie ták, Tákže u 
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Łukafza S: 12. čzytamy, Kto mię pofłinowił bydź Sedžia , 
dibo żebym dział między wami czynił ? Także AA: 6.-Nie- 
fiufóna żebyśmy opuścili Słowo Bože, á do fotow fužyli. 

Odpowie. Ze u Matheufzś S: . zákázuie Chryftus 
Duchownym, ták po tyrdafku y z opreffyą ludzi pánowác, 
iáko Panowie światowi panować częftokroć zwykli, nie 
zákázuie iednák pánowánia politycznego, fálkáwego, Oy- 
cowikiego : ináczey y Kálwin, nie powinienby w domu 
fwoim bydz Pánem doczefnym nád całym fwym domem, 
nad żoną, nád familią, y całą fubftancyg. 

Ná drugi text odpowie. Ze Chryftus to tylko mowi, 
iz nieieft od świata poftanowiony zá Sędziego, ale od Bo- 
gaOyca; od ktorego lubo miał te moc doczefną, iednak 
iey ná ten czás nie zażył, bo nie chčiať, lubo icy zażył w 
inncy okázycy, fądząc y karząc powrozámi tych , ktorzy 
w Kościele przedawáli. Także gdy Chryftus przyľadziť 
Cefárzom podatki, $zc. á do tego wiele Chryftus nie czy- 
niť fam przez fię, co czynić zoftáwiť Sukcefiorom, iáko 
mowi Augufłyn Święty. 

Ná trzeći text odpowie- Ze rządem doczeľnym nie 
trzeba fię ták zabawiać, żeby to było z uymą Chwały Bo- 
fkicy, opowiedánia Słowa Bożego, inśczey gdy przez 
rząd doczeíny, nie mafz uymy Chwały Bofkicy, śni icf 
przeízkodá do fużby Bofkicy y fužby duchowacty, bli- 
zniemu, taki rząd doczefny, nie iek Ofobom Ducho: 
wnym zakazany. 

Rzeknieff, Papież powinien bydž dofkonśle ubo- 
gim, iáko był Chryftus, ktoryżadnych nie miał poffefiyi. 

Odpowie. Ze dofkonałość uboftwá Ewángeliczne- 
go ieft dwoiáka, iedná iftotna, á druga przypadkowa. Ifto- 
tna uboftwa dofkonałość, ná tym záwiffá, że choc kto ma 
lub pieniądze, lub poffeffye, żeby w fercu y umyśle był 
temu wfzyftkiemu gotowy rczygnowść, gdy tego potrze- 
ba. Y taką uboftwa dofkonałość ma Papież, inna uboftwá 
dofkonáfošé ieft przypadkowa, to ieft żeby cale nic nie 
mieć; do tey nie ma Papież Obligácycy, bo nie icft przy- 
kazana; ále dobrowolna. Pifmo 
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` Pzfmo Swięte. 

Otay 1.. Pifmo Święte nic innegonie ich, tyl- 
"komowá Bofka, ktorą Bog miał do ludzi przez 
Swietych Pifirzow, wteż owd Bofkie y wtym- 
że fensie Wypifána z olobliwey infirukcycy 
Ducha S: mowę Bofką Pilárzom Świętym dyktuiąccgo. 
Tak czytamy u Piotra S: 2. epift: cap: 1. Duchem Swiętym 
sdichnięni mowili Swięci Bofcy do ludzi, y Páweť S: 2. Timoth: 
3. WKelkie pifmo z náichnignia Bofkiego, pożyteczne 10/8 do nán- 
ki. u lzatafza 5. czytamy. Te momi Pan U/oyfk. y u Jonafa 
1. Stálo fig flowo Bofkie do fonafa. Dla czego Grzegorz-S: 
lib: 3. epift:40. mowi. Co ief Pifimo tylko lifi W/fechmogg- 
cego Boga, do fłworzexia wego. Należy zaś wiedzieć, iż w 
Pilmie S: oprocz How Bofkich, znayduią fię tež y fowá 
walne fámychže Swietych Pifarzow, orzeczach miánowi- 
čie oczywiftych, o ktorych fámi zśiebie bez ofobliwego 
dyktowania Ducha S: mieli wiadomość. iáko- to naprzy- 
kiad. pilze Paweł S: w Liftách fwoich.  Łukaff [am ieden 
ścjł zemną. Tropbima zoflámilem chorego, Poxdrawióią was Se. 
Do ktorych propozycyi wyráženia nie porrzebá było, áby 
Duch $: ofobliwą fwoią fprawą w myśli Pawła S: pomie- 
nione fowź uformował; bo Páweť S: iáko (4m przez fię da- 
ftátecznie wiedział o pomienionych rzeczach, to ieft, že 
Eukal fam ieden był z nim 65c. ták też {wemi włafnemi flo- 

wy, mogł to wyrázič. 
Nožmy 2. Pifmo S: iedno ieftftarego teftdmentu, á 
drugie nowego teftámentu. a Biblia nic innego nie ief, 
tylko Księgi Pifma S: oboygź, teftámentu flárego y nowe- 
go. Pilmo S: ftarego teltámentu, naprzod było Hebray- 
fkim ięzykiem pifáne, potym było przetłumaczone ná iç- 
zyk. Chaldżyfki, á potym na Grecki od 70. Tłumaczow. 
Nowy zśśteftament był pifiny naprzod po Grecku, oprocz 
Ewángeliey Mácheulzá S: po Hebrdyfku, Ewángeliey Már- 
ká S: po Łaćinie, Epiftofy Pawła S: do Zydow. po Hebráy: 
fku, Epiftofy Pawłś S: go Rzymian po Łáćiniç g. 
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Ze zaś Zydzi po Hebrdyfku, Grecy po Grecku Pifmż6: 
zdżywali, należało, aby tež Kościot Ładinfki, {wym ięzy- 
kiem Łacinfkim, na cały świat Uniwerfilnym, miał pifáné 
Pilmo $: y onego zażywał tym iednym ięzykiem. żeby 
wfzyftkie Kościoły, y wizyfcy Wierni, fatwiey fię zgodzić 
mogli w iednymże pifma rozumieniu, y onego iedeń dru- 
giemu kommunikować. Ze zás było wiele edycyi Láćin- 
fkich ; tedy Kośćioł S: obrať iednę naylepfzą y naype- 
wnieyfzą Łaćinfką Pilmá S: edycyą, nazwaną Vulgata po- 
fpolica, y ta ief fámá Authentyczna ; więc te wízyftkie 
Księgi Pilmá S:, ktore fię w Bibliey Vulgata názwáncy 
znayduią, fą Kšiegi prawdziwego Pifma S: y Kánonícžne. 
to iet w Kánonie ślbo w Kárhálogu Ksiąg Piľmá S: znay- 
duiącefię. 

Rzckniefi z Lutrdmi y Kálvinámi. Le w Bibliey Vul- 
gate editionis, fą Księgi Machdbeyfkie, Tobiafzá, Judith 
Eklezyáftýká, ktore nie (3 Pifmem Świętym, bo nie fą w 
Kánonie Zydowíkim. | 

Odpowieff, Nie należy, žeby Koščioť S: Kátolicki, 
to tylko pifmo, miał zá $więte pifmo, ktore zátákie mieli 
Zydzi, bo idko Auguftyn S: mowi lib: 8. de Civit: Dei, 
cap: 36. Księgi Máchábenfkie, nie Zydźi dle Koščio? ma záKá- - 
noniczme. Y nie dziw, boKanon Zydowiki fpifiny był od 
Bídrálá, álbo zá czafow Efdrálá, w ktory trudno iuż było 
włożyć Kśięgi Machabeyfkie, bote piláne były pośledniey, 
y po czásie Efdrafz. 

Kzcknief. Nie tylko Zydzi, śle y ftárzy Oycowie; 
ktorzy piláli przed Innocentym pierwizym Papieżem, y 
przed Auguftynem S: Ksiąg Mśchźbeyfkich, y innych po- 
mieniónych, nie mieli zá Pifmo S: śni ich w Kónonie 
Kśiąg Pifma S: mieli, 

Odpowief, Przed Innocentym pierwfzym, y przed 
Auguftynem S:. iedni zniektorych Chrześćian mieli zá 
Piímo S: pomienione Księgi, á drudzy nie: y to fię w 
tym nie zgadzali, bo iedne z pomienionych Ksiąg, ieden 
Author miał zapifino S: á drugi nie te ale inne. lefzcze 
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bowiem Košciof S: ná ten czás nie determinowaŤ byf, kto- 
re Księgi [3 Pifmem Świętym, áktore nie. dopiero zá czd- 
{fow Innocentego pierwizego Papieża, ta fie ftáťá determi- 
nácya, od ktorego Kanon Kśiąg Pilm4 S: fpifány ief, y 
całemu Kośćiofowi podany, ktory przyiął Auguftyn S: ze 
wfzyltkiemi Afryki Bilkupámi na Koncilium Kartagineń- 
fkim, Exuperius z Bifkupámi Francufkiemi, Gelafius ná 
Koncilium Rzymíkim. y dáley wfzyftkie inne Kościoły 
aż do nafzych czáľow, przyięfy pomienione Kśięgi zá Pi- 
fmo Święte, y Kánon wfzyftkich Ksiąg PiímáS: fpifany od ` 
Innocentego pierwfzego, ktory żył w Roku 402. kiedy 
według fimychże Diflidentow Koščioť Katholicki Rzym- 
fki, był prawdžiwy Chryftufź Kośćiof, á przedię pomienio- 
nych piľmá 8: Kšigg, nie chcga zá pifino $:-przyiąć Lutrzy 
y Kślwini, według fámego.uporu,: lubo ie fłary Kościoł 
Kárholicki trzymał zá pifmo $:, ktory Kośćiof Lutrzy y 
Kalwini mają zá prawdziwy Koščioť. 

Noiuy 3. Lutrzy y Kślwini nie chcą z Kátholikámi 
trzymać iedneyżeBiblicy Świętey edycyey £śćinfkiey fta- 
rey y polpolitey, ktorą Koncilium Tridentíkie Sefl: 4, 
wizyftkim Kośćciołom trzymác rofkazáľo, idko ią y ftároda- 
wne Kościoły "trzymały, iáko ią zá prawdziwe pifmo S: 
Oycowie Ss: mieli, Hieronim, Auguftyn, Ifidor, Grzegorz 
S: yinni. w ktorym tež pifmie S: wfzyfcy iednoftávnie 
Kátholicy zgadzaią fię; dle Lutrzy y Kálwini, inne fobie 
Biblie az y przetfumaczyli, á co Author toináczey, 
ionaieft Biblia Lutra, inna Theodorá Bibliándrá, inna Ka- 
ftaliona, inna Tremellá, inńa Munfterego, inna Bezy, inna 
Tigurinow, inne Biblie innych, á włzyftkie fe zfobą nie 
zgadzaią, y ieden Author drugiego cenfuruie, y Biblią 
icgo gani y potępia. Lutra Biblią Tigurinowie Bucerus 
Munfterus gźnią, y wiele fafízow w niey znayduią, iáko 
piize Stolzius in defenf: Lutheri, á y fam Luter po lat20. 
przyznadiefię, że wíwcy pobłądził Bibliey, ufkarżdiąc ná 
Zydow Rabinow, iż zle tłumaczyli, świadczy Cochlzus 
-in Aćlis Lucheri y inni. Luter Tigurinow Biblią potępia, 
Nn2 świad- 
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świadczy Hofpinianus Kálwin in Hiftoria Sačrámentaria, 
Anno. 1544. Biblią Bezy potepiť. Kaftalion in prałat: ad 
Anglum. Samuel Hubertus in ultims tube Clangoribus, 
y inni. Kafaliond zás edycyą Biblicy, wzáiemnie Bezź 
gáni in fuis annotationibus, powieddiąc iż ieft fafízywa, 
bluznierfíka. Munfterá Biblią gźnią y potepiála Tigurino- 
wie in duis przfationibus. y tak o innych.- Zkąd łatwo 
tig dowodzi, že Lutrzy y Kálwini tafízywe máig Biblie, fat- 
fzywe pilmo, O ktorych Rauchlinus Difydent in hzbreas 
Goncordantias Rabbi Nathan ták mowi. Wiele przetfu- 
mäcrenia Bibliy wydrukowano ieft, ktore lepieyby było, 
żeby (ię ná świat nie pokazały, álbo záraz zginęly. A zá- 
tym že fafízywe máig Biblie, nie mogą tedy iwych faf- 
fzow zá prawdę udawść, y tego zBibliey probowác. 

To wynotowawfzy, ieft táka między Kátholikámi y 
Difidentami Kontrowerłya, 

Lutrzy y Kálwini mowią naprzod, že piľmo S: ieft 
iawne, y do zrozumienia ľátwe, nie potrzebuigce żadnego 
tfumiczenia; potym mowig, že gdy wpifmie S: zaydzie 
láka trudność, żeby wiedzieć co wierzyć aconie 2 kto- 
re fy Księgi pifma S: prawdziwe, d ktore nie? ktory ic 
prawdziwy {ens pilmá S: á ktory nie) Sędzia fgdzacy taką 
trudność y deciduigcy, icft álbo fimo piímo S: álbo Duch 
prywatny, y rozladek prywatny każdego Chrzeáčiániná, 
albo Pan świecki Chrześciśńfki w (wym Pańftwie, a nie Pas 
pież, ani Kosčioť. Kátolikow zás 

Koskluzya 1. Piímo S: mieyľcámi lub nie wfzvítko 
iet nieidwne, y do zrozumienia trudne, á zátym tłuma- 
czenia potrzebuigce. 

Probácya 1. Chryftus Pan Uczniom fwoim do Emaus 
idącym, ďumáczyť pimo, ktorego zrozumieć nie mogli, 
Luc: 24, tákže Luc: 18. czytamy o Apoftoľách. Oxi nic 
tych rzeczy nie rozumieli, AG: 8. także czytamy, że Filip 
Apeftoť Rzezáňcowi Krolowey Etyopfkicy, Uumaczył pi- 
fmo S: ktorego on zrozumieć nie mogł, iáko fm wyznał 
przed S: Filipem. Y śikoż mam zrozumieć, kiedy mi kio nie 
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pokaże. Takže czytamy 1. Corinth: 14. ledca niech Humd- 
czy. Vu PiotraS: 2. epift: cap: 1. czytamy. Wfelkie pro- 
roćlwo pifma wiafnym iťumáczeniem nie może bydz zrózulmidne. 
Tenże Piotr S: 2. epift: Cap: 3. mowi. W Hfiach Pawia nie- 
ktore rzeczy [3 do £rozumicnia trudne. 

Probácya 2, Wiadomo ieft kazdemu, że prorodlwá 
Ezechielá, Dánielá, Izaiafza, y inne, tákže Obiáwienia Id- 
ná S: trudne fą do zrozumienia, y tfumaczenia potrzebu- 
iące. $4 y inne pifma S: micyícá trudne, átá trudność 
ztęąd pochodzi, že álbo mowi pifmo pod prżypowieścią y 
Ggurą, álbo o rzeczach przyízšých a fkrytych. álbo że ie- 
dna rzecz przez pifmo wyrażona, ich §gurą inney rzeczy, 
przez toż pifmo nie wyrażoncy, iáko to Manna náprzykľad 
ieft figura Euchárifticy, Bárének Wielkonocny figurować 
Chryfuľá Sc. Albo że iedna rzecz przez pifmo wyrdio- 


na, ieft figurą rożnych rzeczy fobie przečiwnych, iáko to ` 
naprzykład Potop był figurą Chrztu KC y potępic- 
nia zab Upa c.  Takżey ztąd poch 


odzi trudność, 
že na rożnych mieyfcách pilmá fa fobie przećiwne. Ná- 
przykład Exodi 20.. Bog przyrzeka karść fynow, á4 do 
śrzećiego pokolenia zá nieprawości Oycow, A Esech: 18. 
czytamy: rzecz przeciwną temi fówy : Syn niebędzie ka- 
rany za nieprawość Qyca. y w nowym teftámenčie czyta- 
my uland S: cep: 20. že Mágdálená pofzia do [Grobu 
Chryftulowego, gdy iefzcze było ciemno. á Márek Swię- 
ty przeciwnie pilzc cap: 16. że Magdźlena pl: do 
grobu iuž po wfchodzic foňcá, kiedy było dobrzewidno, 

wiele innych tákich mieyfc ieft w pilmie przećiwnych, 
ore dla tego f4 do zrozumienia trudne, y tłumaczenia 
potrzebują, 

Probácye 3. Ponieważ wizyftko pifmo S: ieft iśfne 
yfatwe do zrozumienia, á na coż Lutrzy y Kálwini popifáli 
ték wiele Ksiąg, tłumacząc pifmo S: Czemu Lutrzy y Kál- 
wini z fobą fig nie zgadzála, wtym naprzykład pifinie : 
To ief Ciáľo moie, Lutrzy przyznaią prawdziwe Chryftu- 
R Ciśło pod ofobámi chleba, Kślyini zás temu przeczą, 
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przyznaiąc tám famę figurę Ciśłd Chryftuľowego. Czemu 
gdy Katolicy ten text pifina S: Piyčie Z niego w/iyfty, rozu- 
mieią że Chryftus rzekł do fimych Apoftoľow y Xiężey, 
maiąc tego fundament u Marka S: cap: r4. gdzie mowi 
pifmo. Ypili z niego mfyfcy. co fię rozumie o lámych Apo- 
ftofách, ktorzy tám fdmi byli, y zKielichá pili. "Lutrzy 
icdnak mowią, že (ie to ma rozumieć nie tylko o Xiężey, 
dle y o Láykách, bo pifmo mowi o wlzyftkich, ktorym gdy 
Katolicy zárzucáig, że gdyby pomieniane mieyfcc, miáťo 
fię rozumieć y o Láykách, dla tego że mowi pifmo owlzy. 
ftkich w pofpolitośći, toby fię rozumieć powinno y 6 Tur- 
kach, Zydach, ktorzy (4 Láykámi, odpowiedáig Lutrzy, že 
pomienione mieyfce rozumie (ie o Láykách, śle Chrzešči- 
andch. Wieč fámi Lutrzý tľamácza pilmo, y bez ďumä- 
Czenia go nie rozumieią. A do tego ten text pifma Luc? 
12. Niech biodrá máfše będą przepójine, á pochodzie gordtące w 
rgkách wdfych. iáko też Lutrzy y Kálwini, bez tľumáczenia 
mogą zrozumieč? Ktory text ma (ie rozumieć, y tfumiczy 
fig nie w fenśie literdlnym, śle Duchownym y miftycznym, 
o czyftośći čiáľá, o świśtłośći prawdy w uczynkách, iako. 
tłumaczy Grzegorz S: : 

Probácya 4. láko w Kościele Chryftufowym fa inne 
dary Bofkie, dar czynienia cudow, dar Bofki uzdrowienia 
chorych, dar Bofki proroctwa c. Ták tež znayduie fię 
dar Bofki tľumáczenia pifmś S: ktory nie ieft nádáremno 
od P.Bogá dány. Więc pifmo S: mieyfcami ieft nie id- 
wne, y nam trudne do zrozumienia, átľumáczenia potrze: 
buiące. 

Zarzućif? 1. z Heretykámi. Deuteronomij 3e. czyta- 
my. Przykazdnie to ktore tobie dźić przykdzuię, nie ief ČI tri 
dne do zrozumienia, dni ćięfkie do mypelmienia. Y pfalmo 18, 
Przykazanie Pańjkie ief iá[ne oświecdiące oczy. Y w Ewánge- 
licy S: czytamy. Ze náuká Chryfufź, náuká Apoftotow, 
icfł pochodnią zapaloną, ieft świacłem swiátá $c. Więc 
pilmo S: ieft iálne y łatwe do zrozumienia, s 
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Odpowief, Pomienione mieyfca Deuteronom: y w 
pfalmie, rozumieią fię o przykazániách Bofkich, ktore we- 
dług tego, oczym wyraznie mowią, fą iafne y fitwe, 
Zkad to tylko fię wnośi, że niektore pifma S: mieyfca, (4 
idfne yfatwe, ale'drugie (4 nam nie iáwne y trudne, iáko 
fię pokazafo, a nawet y przykazania Bofkie, lubo fą do zró- 
zumienia farwe w tym co wyraznie literalnie mowią. Ná- 
przykład to przykazanie Bofkie. Nie zdkiiay. mowi wyrá- 
Znie, aby człowiekowi žyčia nie odbierać. iednák że tym- 
że przykazdniem literalnie ále nie idwnie zakazany ieft 
gniew, tymże przykazaniem duchownie y miftycznie; 
á bárdzicy nie idwnie zakazano ieft bližniego nadufzy 
nie zábiláč {wym złym życia przykładem y pogorfze- 
niem. tedy y fime przykazania Bofkie , lubo (4 iafne y 
zrozumieć latwe to co wyrážnie literalnie mowią, iednák 
fą trudne y nie fátwe do zrozumienia w tym co álbo lite: 
ralnie anie wyraznie, albo miftycznie, dbardzicy niewy- 
rážnie mowią. Ze zaś pifmo S: nazywa fię bydz świdtfem 
świata, y ialng pochodnią ludzi oświecdiącą. to fię rozu- 
mie opifmie, gdy iuż ieft choc ztrudnośćią zrozumiane 
dobrze, ktore tak zrozumiane, ieft światłem rozumy ludz- 
kie oświecaiącym, ale poki dobrze nie ief zrozumiáne, nie 
oświeca rozumow ludzkich, y owfzem człowieka ná rozu- 
mic zabiia, według oney przypowieśći: Litera zabiia, 
Litera ożywia. 

Zdrzućiff 2. AuguftynS: lib: z. de dočtrina Chri- 
ftiana cap: 6. mowi. Niektore mieyfca pifmá S: lubo f3 
trudne, ftdiąfię 1ednák fátwe przez inne pifma S: mieyfca 
oczywiftíze. Y Chryzoftom S: hom: 3. de Lazaro mowi: 
Apoftofowie y Prorocy wfzyfikie rzeczy iáwno nam podá- 
li y wyłożyli. 

| Odpowieff, Auguftyn S: o niektorych tylko á nie 

o wlzyftkich mieyfcách pifma S: mowi, że iedne trudne 

przez drugie fdatwieyfze explikuią fię, fą icdnák takie miey- 

fcá Prorokow, Obiáwienia laná S: gdzie iedne przez dru- 
gie 
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gie zrozumieć fie nie moga. Y owfzem Aupuftyn S: ep: 
114. Cap: 21. mowi, že w pifmie S: wiele nierozumie, 
Chryzoftom też S: to tylko powiáda, že Apoftołowie y 
Prorocy te tiiemnice zbawienia ludzkiego, iáko Národze- 
nie Chryftulá, Mękę y śmierć icgo, Zmartwychwfłanie, 
ktote przed tym były ludziom nie wiádome, uczynili wiá- 
dome, y opowiedzieli, ztym wfzyfikim inne pifmź imiey- 
(cś (4 trudne, fam Chryzoftom S: przyznaje tamże. 

Záraučij 3. Pilmo nowego teftámentu niewiernym 
iek tdiemne y zakryte, iáko mowi Paweł S: 2, Cor:4, y. 
3. bo Bog rozum ich zdślepił, więc Wiernym ick iáwne y 
Bie zákryte. 

Odpowief. ZePaweł 3: na pomienionym mieyfcu, 
mie mowi o całcy S: Ewangelicy, žeby tá miáłá bydz Wier- 
nym láwna, a niewiernym táicmna , śle mowi 0 fwoim 
opowiedániu o Chryftušie, oMece, Smierci, y Zmartwych- 
wfaniu icgo, ktore PáwfáS: opowiedánie było iawne, y 
Wierni uwierzyli w Ghryftu(š, niewierni zaś niechčieli w 
niego uwierzyć, dla tego mowi Paweł S: żę niewiernym 
dla zaślepienia ich, cdiemne było Narodzenie Chryftuľá, 
Śmierć, y Zmartwychwftánie iego, oktorych tdiemnicśch 
im opawiedał, auwierzyć niechčieli, iáko Wierni uwie- 
rzyli, ztym wfzyftkim lubo Wierni uwierzyli Pawłowi 
S: co opowiedaf, iż Chryftus ná świśt przylzedł dla zbá- 
wienia ludzkiego; mieyfcaiednak w pilmie S: znayduią 
fig takie, ktore im (3 ędiemne, y bez tľumáczenia zrozumieć 
ich nie mogą, iáko fámi Apoftołowie $s: nie raz prosili 
Chryftufá o wytłumaczenie (woich przypowieści, lubo id- 
wne wiedzieli o przyśćiu Chryftufá, y iego widzieli. p. 

Zdrzucif 4. Co w ftátym teltámencie! było zátálo- 
no y pod figurą, to w nowym teftamencie odkryło fię, y 
idwno ich. Więcnowy teftáment ieft láwny, y tfumśczę- 
mia nie potržebuie. 

Odpomieff. Taiemnice Wiáry nalfzey o Chryftuiie, 
iakQ to o przyščiu iego ná świśt, 0 Smierci, y Zmartwých- 
witéniu iego były uidione w Rárym seftámencic, w na- 
vym 


Pijmo Swięte. 296 


wym zás teftámencie fą ták iawne y odkryte, že o nich iuż 
wiedzą y prośći ludzie, y małe dzieci, Ztym wfizyfikim 
ták w ftárym teftámenčie iako y w nowym, wiele ieft 
mieyfc pifma S: do zrozumienia trudnych, iżkośmy w 
probácyách Konkluzyey pokazali. 

Zdrzućii 5. Qycowie Ss: fwoie fentencye y zdania 
probuią przezpifmoŚ: gdyby zás iawnicyfzy był wykład 
PifmaS: przez Oycow Ss: uczyniony, á niżeli famo pifmo 
S: toby Oýcowie Ss: nie mogli (wych fenteacyi piímem 
S: probowźć, gdyż rzeczfiawna nie może fię probować 
przez rzecz nic iawną. Więc pifmo S: idwne iefł, y do 
zrozumienia łatwe. Dotego ftárzy Oycowie Ss: piímo S: 
rozumieli bez wykładu y tłumaczenia, dni potrzebowali 
mieć Commentaria ná pilmo $: Więc y my ták ie rozu- 
mieć powinniśmy. 

Odpowieft ndpierwfty Zarzut, że piímo S: na wielu miey- 
fcách, mowi o rzeczach pod figurą y ffow ami metaforiczne- 
mi y nie zrozumianemi, záczymOycowie Ss: wykładaiąc pi- 
fmo fow wfalnych yidwnych zdżywaią, figurę explikui3, y 
w wfafnym fensie o rzeczach mowią, á zatym ich wykład pi- 
mä S: ieft idwnicyfzy, y do zrozumienia łdtwieyfzy nizli 
fimo pilmo S: Ze zás pewnieyfza y wiádomfza ieft prawdź 
rzeczy przez pimo S: wyrażoney, aniżeli prawda rzeczy, 
ktorą Oycowie Ss: opiľuig Sentencydmi (wemi, dla tego 
OQycowie Ss: fwoie Sentencie probuią przez pifmo S: 

Ná drugi Zarzut odpowie, Starzy Oycowie Ss: kto- 
rzy byli zá czálow Apoftolfkich, yinni blifcy czafow Apa- 
ftolfkich, nie mieli pifáne Commentaria, pifánego wykf4- 
du pilmá, dla tego tež go ná on czás nie zážywáli, mieli ie- 
dnák uftny wykład pifmá S: przez Apofłofow Ss: uczynio- 
ny, ktory potym wykfad uftny nápiťáli, y Sukcefforom zo- 
ftáwili, ták świadczy Papias o fobie (imym, lib: 3. hifi: 
cap: ultimo. - 

Konkluzya 2. Sądzić o pifmie S: ktore ieft prawdzi- 
we pifmo S: a ktore nie? y ktory ieft feng textu pifmá S: 
a ktory nie? kończyć wfzyftkie o Wierze kontroverfie, y 

Qa deci- 
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decidowáč, iáko y proponować Wiernym co mdią wierzyć 
áco nie? należy to do Papieża, iáko Naywyżfzego Päfterzá 
Kośćiofa, y publicznego Doktora, 4 o tym fądzić nie mo: 
że áni limo piľmo, ani duch prywatny każdego, áni ża- 
den Pan świecki. 

Probicya piermfša. Exodi18. czytamy, že Moyżefz 
będąc Giową Naywyżfzą Kościoła w ftárym teftámenčie 
lud Izraelfki uczył Praw Bofkich, y one tłumśczył, uczył 
Ceremonij 5: trudności, folwował y explikował, gdy [ie 
trafiły w rzeczach do,Wiśry należących, śni odfyłał ludzi 
trudność mäigcych do fimego pifmá, albo do ducha pry- 
watnego każdego Izrdelczyka, Także Deuteronomij 17. 
czytamy, že káždy ktory miał trudność iákg w zrozumie- 
niu Prawa Bofkiego y Pilmá S:, w zrozumieniu rzeczy do 
W iary należących, miał rofkaz udawść fię:do żywego Sę- 
dziego y Tłumaczą, Naywyżlzego Kápláná, á nie do fámc- 
goż pilmá o zrozumienie iego, ani do duchá prywatnego, 
y rozfądku walnego, ktory mieć może każdy prywatny y 
pártykulárny człowiek, śni do Páná iákicgo świeckiego. 
Náoftátek 2. Paralip: 19. czytamy. że Krol Jolaphat ro- 


fkazał, aby kázdy trudność. mäigcy w zrozumieniu: Praw' 


Bofkich Ceremonij świętych, w punktach wiáry, udawał 
fe do Amaryślza Arcykapłanś, y od niego brať naukę tych 
rzeczy. Więc yw nowym tefidmenćie należy, aby wizy- 
ftkie Kontrovcrfie y trudnośći o Wierze S: o zrozumie- 
niu Pifma S: gdy fię idka: trafi trudność, podpadały pod 
decizyą Koščiofá S: w Naywyżlzey iego Głowie; ani mo- 
że bydz rekurs: do famego pifma, áni do ducha prywatne- 
go w każdym prywatnym człowieku fię znayduiącego, ani 
do Pana lákiego świeckiego 

Probácya 2. Matthai 16. czytamy : Tobie dam klucze 
Krolefiwa Niebiefkiego, mowi Chryftus-do Piotra y Sukces- 
farow iego, to ieft, dam či moc rozwiązywać trudnošči 
fumnienia, trudności gdy [ie trafig w punktach Wiary, kto- 
re trudności fą przefzkoda do Kroleftwa Niebieikiego, 
loan: ultimo czytamy, że Chryftus rzekł dô Piotrá S: Nay- 

wy ż- 
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wyżlzego Páfterzá Koščioľá Bofkiego y Sukceflorow ieg0: 
Pás Omce moje. Pášč każe Owce rozumne, to ief ludzi, 
náuka Ewangelicy y wykiadem Pilmá S: Y Luc: 22. mo- | 
wi Chryftus do Piotra $: iáko Naywyžízey Głowy Kosčio- 
ła (wego. Prošiťem zá čie, áby nie uftátú Tšárá trvoiá, y ty nie- 
kiedy násvročitvfy fi, utwierdzay Bráči twoich, Więc prepo- 
nowác Chrzesčiánom čo mála wierzyć, fądzić o Pilmie S: 
idki fensieft iego prawdziwy, á iáki nie? ufpokaiác tru- 
dnośći y kontroverlie o Wierze, gdy fię zaczną, pokazać 
y decidowść ktore pifmo ieft prawdziwie Swięte y Bofkie, - 
á ktore nie? Należy do Naywyżlzey Głowy Kościoła S: 
to ict do Papieża, z Kdchedry Apoftolíkicy uczącego, A 
to nie należy do fimego pifma S: dni do duchá prywatne- 
go, ktory każdy ma, áni do Pana iákiego świeckiego, bo 
Chryftus Pan tę (práwe nie zlečiť fámemu pilmu S:, áni 
duchowi prywatnemu, każdego, śni Pánu iákiemu świe- 
ckiemu, dle Piotrowi S: y Sukceflórom iego, temi fowy: 
Tobie diię klucze Krolefiwa Niebiefkiego. Pás Owce movie. 
Piwierdzay Bráči twoich. 

Probácya 3. Był ten nieprzeftánny zwyczay w Ko- 
ščiele Chryftutowym przez wfzyftkie wieki od Národze- 
nia Chryftułfowego rachuiąc, že gdy fię wizczęła idka tru" 
dność y kontroyerfia między Chrzeščiány © punktach Wid- 
ry, nigdy naufpokoienie kontroverfij nie był czyniony re- 
kurs do famego pifma S: dni do duchá prywatnego w ká. 
żdym ofobliwym człowieku znayduiącego fig, śni do Pád- 
now świeckich y Mondrchow światowych, ále tá trudność 
y iey ufpokoienie, należało do Kościoła y Naywyžízéy Ko- 
śćiołś Głowy. Naprzod'pierwizcgo wieku zá czalow A- 
poftolfkich wfzczęfź fiz trudna qveftia o Wierze, icśli Na- 
rody do Wiáry ChryRufowcy niwrocone, powinny były 
záchowáč prawo Moyżelzówe ; Obrzezowác ie c. Rro- 
rey qvefłicy trudność decidowdna iet y ufpokoiona na 
Koncilium lerozolimikim, gdzie prezydował Piotr S: y tá- 
ką uczynił decizią. Zdálo fie Duchom S: y nam, ábyšmy ná 
was tákicpo nic kľádli ciężaru, a Drugiego wicku wizczę- 
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da ię qveftia o dniu Wielkonocnym, kiedy tę Uroczyftość 
Pafchalną należało obchodzić, czy w Sobotę, czy w Nie- 
dzielę po 14. lunáčycy Márca, ktorą qveftią iuż był ufpo- 
koiť Pius plerwízy Papież, yták poftánowiť iáko teraz Pa- 
fchę celebruiemy záwíze w Niedzielę. Ktorego Dekretu 
že Aziáni Auchść niechčieli, dla tego ich Wiktor pierwfzy 
Papież cxkommunikował. Trzečiego wieku herezia No: 
wacianow potępiona ict od Korneliufa Papicžá ná Konci- 
lium Rzymíkim roku 255. Ktorzy Nowačiani uczyli, že 
Chrzeščiánom po Chrzčie S: w grzechach upadłym, nie 
powinno dawać Sákrámentu pokuty. Tegoż wieku w A~ 
irice za czlow Cypryaná Swiętego, była kontroverfia, ie- 
sli Ochrzczeni od Hęretykow , á do Wiáry Kátolickicy 
przyftępuiący, powinni bydz znowu od Xiedzá Kátoli- 
ckiego ochrzczeni, ktorą kontrovtrfia decidował y ufpo- 
koiť Stefan Papież Roku 258. Czwartego wieku gdy po- 
wiłala Herezia Aridńfka, nie był uczyniony rekurs w tey 
máterycy do Pánow świeckich, áni zlecona. {práwa ducho- 
wi prywatnemu każdego, y rozfądkowi ich, śle tá gveftia o 
Synu Bofkim, że z Bogiem Oycem ief iedneyże ifłoty, 
tráktowána byfá ná Koncilium Niceńfkim, gdzie było.Bi- 
fkupow 318. y decidowána, a Arius przećiwnie uczący, 
timże był oladzony y wyklęty, imieniem Sylweftra Papic- 
ża Roku 325. Piątego Wieku Herczia Pelágiáňíka, od In- 
nocentego, Celeftiná, Zozimá, Bonifácyufa Papieżow, po- 
tępiona ieft, idko y Neftoriufá Herezia od Celeftiná, y od 
Koncilium Ephefkiego potępiona ieft. Szoftego Wieku, 
potępiona ieft Herezia butychefa od Leoná pierwfzego, y 
od Kóncilium Chalcedonfkiego. Siodmego Wieku Mo- 
nothelithe odfzoftego Synodu Gcnerślnego. pod Agátho- 
nem Papieżem wyklęci łą, yták o innych aż do fekty Lu- 
terfkiey y Kalwinfkiey potępioncy na Koncilium Triden- 
ckim, nie dawnego wieku. 

Probácya 4. Oycowie Ss: toż uczą, idko to Augu- 
ftyn $: libr: contr: Epift; fundamenti 4ti, temi fowy: 
la nic wicrzyloym Emwángeliey, gdyby mig do wierzenia nie PA 
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fyľa powagi Kościoła Kátkolíckiego. Cyril $: u Thomafzá S: - 


opufc: de erroribus Gračorum, ták mowi. Powianiimy % 
Głową nafią Papiežem Rzymfkim ziączyć fig, y domfšyfikich nale- 
ży od niego fig uczyć co wierzyć, y co trzymać mamy. "Tož uczą 
inni Qycowie Święci. 

Probácya 3. Bog Kościołowi (wemu prowidował tád- 
kiego Sędzicgo, ktoryby folwowaf wlzyftkie kontrover- 
fie y trudnośći wizczęte o Wierze; y one ufpokoił, oftá- 
tnią czyniąc decizią, co fię ma wierzyć, y w iakim (enśie, 
ktore rożumieć pilmo S: gdy ief trudne, bo nigdy nie 
fchodzi na Opźtrznośći Bofkiey w rzeczach potrzebnych 3 
áże taki Sędzia nie może bydz fimo _pifmo S: áni duch 
prywatny każdego, lub [ie niech rozumie bydz inftinktem 
Duchá S: ant rozfądek włafny każdego, śni żaden świecki 
Pan. Więc takim Sędzią fam tylko bydz może Naywyżfzy 
Papież z Koncilium albo zKáthedry Apoftolíkiey uczący. 
ktory tak uczący, że ma śfliftencyą Ducha S: zbłądzić nie 
może wrzeczach do Wiárý należących , iakośmy wyżey 
pokazali w Artykule piątym, pod tytułem Papież, 

Piernfia Część mnieyfey propozycycy. Iż fimo pifmo 
Święte, nie može bydz takowym Sędzią, probuie (ie czę- 
ścią że piimo Święte, może bydz zepłowane przez przy- 
danie, álbo czego wnim umnieyfzenie, co fię trafia, albo 
przez nieoftrożność y niedbalftwo Drukarzow, albo przez 
ziość Heretykow, ktorzy Biblią iśk chcą drukuią, przy- 
dźaiąc co fię im podoba, albo wyrzucáigc, co fię im nie 
podoba. Tego záš zeplowánia pifiná, nie može doyrzeć y 
poprawić famio pifmo idko nieme, nie widzące, nie rozu- 
mne, Wiecžywy widzący y rozumny powinien bydzinny 
Sędzia, ktoryby doytzať y Siek ženia wwie pilma, y 
ons poprawiś, Częścią żeiedenże text pilmá S: rożni ro- 
żnie rozumieią, rak že co gťowá to rozum, y iednegoż zá- 
žywálg pifma, ták rożni Heretycy, iáko y Kśtholicy, nie 
icdnákowo icdnak once biorą y rozumičig. Więc pifmonie 
może to pokazác y fprawić, aby wizylcy iednákowo ro- 
zumieli, icdenże text pilmá, śle potrzeba innego Sędzie- 
Qoz g0 
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go, ktoryby wfzyftkich do iednákowego rozumienia pi- 
{má prowadził, Częścią że wiele takich icf rzeczy, kto- 
re do Wiáry należą, a w pilmie (ie nie znayduią, iako to, 
ieśli od Heretykow oćhrzczeni, gdy (ie ftaią Kácholikámi, 
máig bydz drugi raz ochrzczeni? y inne podobne pifmo, 
tedy otym ponieważ nic nie ma, nie może fądzić y deci- 
dować. Częścią że o fimym pifmie icf trudność y kon- 
troverfia, ktore iefł prawdziwie pifmem S: y Bofkim, á kto- 
re nie? ktory iet prawdziwy fens pilmá a ktory nie ? ile 
že pifmo może fię rozumieć, albo wfenśie powierzcho- 
wnym, álbo w fenśie wnętrznym ; trzeba tedy wiedzieć w 
ktorym fensie powinno fię brać, oczym famo pilmo nie 
może dać znać. Dlatego Paweł S: 2. Gorinth: 3. mowi: 
Literd zabiia, Duch zdź ożywia. to iefł gdy pilmo S: kto bie- 
rze według fenfu powierzchownego, a brać nie powi- 
nien, tedy fię na dufzy zábiia, że nie uważa lenfu wng- 
trznego. —Náprzykľad Sábelliani ten text laná Świętego 
cap: ro. Jay Očiec iedno iefłeśmy, że rozumieli według fen- 
fu powierzchownego., dla tego zbłądzili, trzymając, że 
Qyćiec y Syn Bofki, fą iedná Ofobá, á nie uważyli fenfu 
wnętrznego o iednośći iftoty Bofkicy, a nie o iednośći 
Ofob. | láko y ten text. To żefł Ciało moie, Kalwini rózu- 
mieią podfigurą y podobieňftwem. Kátholicy zaś y Lu- 
trzy rozumicią o reálnym Ciele Ghryftulá. więc fámo pi- 
{mo nie može bydz Sędzią o fobie, y o fenśie (wym, mid- 
nowičie gdzie ieft fens trudny y zawiły. 

A Druga Część, że duch prywatny kazdego y rozłądek 
włafny iego,. nie może bydz Sędzią, w ten fpofob fię pro- 
buie. Częścią gdy ieft kontrowerfia między dwiema w 
láki (prawie, tedy ią trzeci fądzi, ataki Sędzia, ktory obie 
má ftronom iek widomy y fyfzdny, ináczey bez trzečie- 
go Sędziego obiema tronom, pofpolitego y iednegóż Sę- 
dziego, do zgody nieprzyidá. Duch zdśprywatny, iako 
Lutrzy y Kślwini mowią, w każdym Chrześćidninie znay- 
duiący lie dány od Boga każdemu nato, aby mu dyktował 
GO ma wierzyć, y wiakim fenśie pifmo ma rozumieć, nie 


ie 
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ieft obiema tronom kontroverfig y iprzeczkę o Wierze mię- 
dzy fobą mäigcym, widomy áni fłyfzany, ktorey ftronie 
prawdę przyfądzi, á nie ieft trzeci między dwiema litygan- 
tami, dni iedenze y obiema ftronom pofpolity, więc'bydź 
nie może Sędzią ufpokdiącym kontrowerfie o Wierze mie- 
dzy dwiemá albo wielą, iprzeczkę między fobą máigeym. 
Częścią Sędzia ufpokaiący kontowerfie o Wierze, y oniey 
decizie czyniący. kto ma co wierzyć, y wiákim fensie 
pifmo S: rozumieć, powinien bydz w decizidch fwoich 
pewny y nieodmienncy prawdy, áiednegož wízyftkich 
Wiernych uczący. Duch zás prywatny w każdym fie dla 
tego znayduiący, aby mu obiawiał, čo ma wierzyć y wiá- . 
kim fenśie pifmo trzymać nie ieft pewny y ieft odmienny. 
bo w iednym dyktuie iedno, á w w drugim co innego y 
przeciwnego. 'Naprzykład duch prywatny w każdym Lu- 
trze będący, dyktuie mu, áby te fowa Ewśngeliey. To refi 
Ciáto moie , rozumiał o prawdziwym reálnym Ciele Chry- 
ftufi pod Ofobámi Chlebá, y ták żeby wierzył. W ká- 
ždym zaś Kalwinie duch iego prywatny, przeciwnie y opd- 
cznie mu dyktuie, żetam nie máíz prawdziwego Ciała 
Chryftufá, dle tylko fam Chleb poftánowiony bydž figurą 
y zhákiem Ciáfá Chrýfiulowego, y ták dyfzkuruiąc o in- 
nych textách pifmá S: ktore iňáczey częfto trzymáia Kál- 
Wini a ináczcy Lutrzy, á każdy idzie za fwym duchem pry- 
watnym y twym rozumem, y owfzem między fámemi Lu- 
trámi wiele ieft fekt, tyle ieft rożnego rozumienia icdne- 
gożpifma S: á potym idzie że duch prywatny, ieft okázia 
rożnych błędow y herezyi, y trudno heretykow do prawdy 
Ewángeliczney nawroćić, bo káždy. z ních upornie trzy- 
ma y mowi, že duch iego prywatny, ták mu á nie ináczey 
dyktuie, za ktorym idzie,  Czeščia Bog W fzechmogący “ 
nie uczy ludzi Wiary, y idk maią ktore piímo rozumieć 
przez siebie fimego, śle ich uczy przez innych umicie> 
tnych Doktorow, Apoftofow ,idko to uczył Korneliufza 
przez Piotra, Pawia przez Anánialzá, Rzezdńca przez Fi- 
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ták pifmo rozumiał, iáko mu dyktuie duch tego prywa- 
tny, od Pana Boga onemu ná to dány, y iáki ma inftiakt 
wnętrzny do rozumienia, toby Bog przez siebie fimego, á 
nie przez innych ludzi Doktorow, Apofłtołow, uczył Wid- 
ry y rozumienia fenfu Pifmá S: Więc duch prywatny nie 
może ludzi Chrzeščiáníkich zgadzać, gdy máig w Wierze 
iáką fprzeczkę y trudność, śle ráczey ieft okázia do więk- 
fzych niezgod y kontroyerfyi w Wierze. 
Trzecia Część, że decizie Kontroverfij o Wierze nie 
należą do Monárchy świeckiego, ták (i probuie. Moc y 
wfadza fądzić o rzeczách do Wiáry należących ieft Ducho- 
wna y nadprzyrodzona, w Monárchách zaś świśtowych, 
władza do fądzenia ieft przyrodzona y świśtowa, áby mo- 
gli lądzić rzeczy przyrodzone y świeckie. Więc nie na- 
leży Monarchom światowym decizie czynić w kontrover- 
hách o Wierze. dáko tò przyznáig ľámi świdtd Monár- 
chowie, mowi bowiem Theodofius młodfzy Gefarz w li- 
ście do Synodu Ephefkiego. Nie godźi [fe temu, ktory nie ief? 
Bifkupem, miefáč fie w wdktaty Kościelne. Y Konftántyn Wiel- 
i zá świádeĝwem Rufina lib: ro. hitoriæ Cap: 10. ták 
mowi do Bifkupow n4 Synod Niceńfki zgromźdzonych. 
Bog war poflánorvsť Kápľánom, y dał mam mocna Jądźić, y dla 
tego my fiufónie od was iefleśmy fądzeni 6$c. dla czego to co do 
Widry Bofkiey należy bez żadney fprzeczki umyfłow tráktuyčie, 
Potwierdza [ie Probácya piąta Konkluzyey. W rzeczy poípo- 
litey świeckicy,gdy ieft iáka trudność y kontroverlia w pra- 
wie świeckim. tťumáczenie prawa świeckiego, y idkfię ma 
rozumieć, nie ftáie fię przez (imo prawo, śni go tłumaczy 
duch prywatny każdego, źle go żywy Sędzia tľumáczy, d 
Sędzia świeckr. Więc w Kościele Chryftuľowym, gdy 
ieft idka trudność y kontroverfia w Wierze, álbo oiákim 
fensie Pifma S: nie może tego uczynić decizią (imo Pi- 
fmo, áni-duch prywatny każdego, dle Sędzia żywy ú Se- 
dzia Duchowny, to ieft Naywyżlzy Papież z Kathedry A po- 
ftolfkicy, álbo z Koncilium uczący, 
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|. Argumenta Heretykow. 
Rgument 1. U Tana S: 1. Epift: Cap: 4. Czy« 
tamy. Nie każdemu Duchowi wierzie, ale 
probnyćie Ducha, ieśli z Bogá ief. Także u laná 
S: 1. Epift: Cap: 2. Nie matie potrzeby, zeby mas 
kto uczył. Takze u Mattheufza Cap: 23. Wy nie 
adzywayćie [je Rábinámi, bo ieden sef? maf Mirz 
Cbryffus. Więc Duchowi Papiefkiemu, nie trze- 
ba wierzyć, ani trzeba od niego uczyć fię Wiary, 
ani go trzeba mieć za-Miftrzá, ale famego Pilnia 
S: trzeba fię trzymać. U Izaiafza Cap:8. czytamy. 
Do prawa abarziey y świadećiwa udawaycie fi. 
gdżie nie do człowieka każe fię udawać Izáialz, 
ale do práwá Bofkiego, y świadectwa Prorokow. 
U Iana S: Gap: 5. rzekł Chryftus do Zydow, V- 
ważayćie Pifmó. gdźie Chryftus do Piotra odfyła 
Zydow nie gdźie indžiey. Aćtor:17.czytamy, żę 
Beroenłes codzień uważali Pifmo, ieśli tak w nim 
ieft, iako im opowiadał. Paweł Swięty o Smierči 
y Zmartwychwftaniu Chryftulowym. Więc nie 
fpufzczali [ie na powieść Pawła S. ale fię udawali 
do Pifma. 
Q Peowiejś ná pieymfiy text Pifmá. „Nie każdemu duchowi 
człowieka prywatnego wierzyć potrzeba, ale go probo- 
wać trzeba, iesli z Bogá ieft, to ieft ieśli nauka ićgo, zga- 
dzafię z nauką calego Kościoła y Głowy iego, to ieft Nay- 
Wyžízego Papieża, ktorego Duchowi wierzyć potrzebą, id- 
0 temu ktory iet Oľobá publiczna, maiąca áffyftency4 
| Pp | Du- 
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Ducha S: y Obietnicę od Chryfłufź,. że zbłądzić nie mo-- 
że, iáko Doktor y Páfterz. cdłego Kościofa, w rzeczach do: 


Wiary należących. 


Ná drugi: text odpowiejf. Ze lan S: to mowił do {wych 
Uczniow, żeby nie brali nauki od kogo innego, to ieft od 
Pfeudoprorokow y Heretykow, ale fię tey nauki trzymali,. 
ktorą od niego wzięli. 

Ná trzeći.iext odpowieff. Ze zakaznie Chryftus Rabi-- 
nimi y Doktorámi fię nazywać dla pychy y pompy; godzi 
fię iednak takiemi nazywać: z pokorą» idko. Pawef $:: na-- 
zwany. ieft Doktorem Narodow.. 

Ná. czmarty, text odpowiejł.. Ze Tzaiafz Zydów: událd- 
cych fię: do wiefzczkow: wiedzieć.od nich.o rzeczach przy- 
fzłych: uczył, áby w tym: nie: do wiefzczkow fię udawali,, 
dle do prawa. Bofkiego;, ktore: tego zákázuic,, y do swiáde- 
Awa Prorokow,, ktorzy pewnicy; 0 tym opowiedzieć. mo*- 
gą, iako tego dochodzžiemy. z wyžízych fow lzśiafza. 

Ná piąty: texi odporvie[f. Le Chryftus. powiádáigc Zy- 
dom, iż on Mefyafz: y prawdziwy: Syn Bofki,, odfyłał ich 
do pifma,, ddiąc: znać, ze zdawna: onim: to opowiedzieli: 
Prorocy, ktorego iednák świadeltwaProrockiego; gdy zro- 
zumieć: nie: mogli,. tedy: im explikowaf y. tłumaczył Chry- 
Rus, iáko: otym mamy w Ewángeliey S: ták y teraz Tiu- 
máczá: Pilmá S: y; Sędziego: potrzeba. ná ten czas tylko;, 
gdy ieft trudne do zrozumienia micyfce Pifma S: 

Ná Kofi: text odpomieff.. Ze ponieważ Paweł S: z pie 
(má dowodził. Smierd.y Zmartwychwfłanie Chryftufć, tedy 
Beroenfes;, lubo Pawłowi: S:: wierzyli: to- opowiedácémus, 

iednák. ud więkfze fwoie utwierdzenie, uważali toż pilmo 
S: y Prorodtwa: o Smierći y Zmartwychwftániu Chryfluto- 
fowym, ktore w Kazdnińch fwoich. citowa. Pawel. $: y 
one im explikował,. y widzieli że fię zgadzała nauka Pá- 
wła S:. zświadećtwem pifma S: gdzie iednák Beroenies nie 
zrozumicwáli pilmá, ktore było o Smierći y Zmartwych- 
wftaniu Chryftufowym, bez explikácycy Páwlá S: ktore 
on wprzod w Kázániách (woicl citowaf y TA 
211 


O 2 ZZOZ Z 


Pifmo Święte. 306 


źli Beroenfes w fimych Kšiegách czytać y uważać poczę- 


li. 


Argument 2. Kazdy z fimego Pifma S: nauczy fię 


©0 ma wierzyć. Więc pifmo fámo ieft Regułą wiary ná- 


fzey, áni nam potrzeba uczyć fię wiáry od ludzi, ile że Re- 
gufá wiáry, powinna bydž pewna y nieodmienna, ludzie 
zaś nie (3 pewni, y ofzukać mogą albo siebie famych, 
albo innych. PAS 

-/  Odpowieff. Każdy fię nauczy zpifma co wierżyć 
ma, gdy to co ma wierzyć, w pifmie fię y wyraznie znay- 
duie, nie nauczy fię zaś zfamego pifma, gdy to co ma 
wierzyć, albo (ie w pifmie nie znayduie, albo nie wyra 
znie fię znayduie, y do zrozumienia ieft trudne, na ten 
czás rekurs należy uczynić do Papieża iáko Naywyžízego 
Páfterzá Kościoła, ktory lubo ieft odmienny, y zbłądzić 
mogący według natury y šiť fwoich przyrodzonych, we- 
dług iednák łafki Bofkiey, y afyftencycy Ducha S: zbłą- 
dzić nie może, ináczey nie potrzebaby nic wierzyć, áni 
Prorokom, áni Apofofom, dni Ewángeliftom, bo ludzie fą; 
á náoftátek Lutrzy y Kálwini, Lutrowi y Kalwinowi wie- 
rzyć nie powinni, bo ludzie byli, y fałfzywey nauki uczyć 
mogli, iáko y uczyli. 

Argument 3. Apoftołowie Ss: y Prorocy, fż funda- 
mentem Wiáry nafzey. iáko uczy Paweł S: ad Ephcl: 2. 
więc nie Papież, 

Odpowieff. Lubo Apoftofowie Ss: fą fundamentem 
Wiáry nafzey, iednak Papież y,Kościoł proponuie nam to, 
y tego dowodzi, že Apofłołowie y Prorocy, fa fundámen- 
tem Wiary nalzey, ináczey nie mielibyśmy o tym pewno- 
ści. 

Argument 4, Gdyby rozíadek o Pifmie S: ktore ieft 
authentyczne á ktore nie? y wiákim fensie ma fig ktore 
pifmo rozumieć, należał do Papieża albo do Koncilium, 
toby Papież álbo Koncilium, byť nád Piímo S: yPifmo $: 
moc, pewność, prawdę, bráľoby od Papiežá, co fig mowić 
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nie może; ile že Piímo S: od Ducha S: dyktowane, nie 
može fię dobrze zrozumieć, tylko przez Ducha Swiete- 
go. Więc Sc. 

Odpowieff Papież y Koncilium že nie fadza o pi- 
{mie S: iż ma prawdę y pewność w fobie, yte rzeczy wízy- 
ftkie f4 pewne y prawdziwe, o ktorych pifmo mowi; ślę 
to fupponuie Papież y Koncilium, že piímo S: ma pewność 
y prawdę od fámego P. Boga, dla tego Papież nie ieft nád 
pifmo, áni piímo bierze moc, pewność, y prawdę od Pa- 
picża. Ze iednak Papież fądzi 0 tym, iesli twoic piímá ro- 
zumienie ieft należyte, tedy ief. nád twoie rozumienie 
pifma, á nie nad pifmo y twoie rozumienie pilmá, gdy 
ofądzi Papież, że ieft należyte, ma pewność y prawdę od 
Papiežá. A iako Piímo 3: od Ducha S: dáne nam ieft, 
tak tež Duch S: dále nam go zrozumicć, dle przez ufta 
Kościofa, przez ufta Papieża z Kathedry uczącego. 

Argument $. Z piima probuiemy, że Papież albo 
Koncilium ieft Sędzią deciduiącym, ktore ieft piímo au- 
thentyczne, świddećłwcm zás Papicíkim albo Kościoła pro- 
buiemy, že to pifmo ieft Bofkie y authentyczne, y ták wzá- 
iemnie przez pifmo S: probuiemy świadećtwo Kościelne, 
że mu powinna bydž dana wiárá, d przez świddećtwo Ko- 
ścielne probuiemy, že to pifmo ieft Bofkie y authenty- 
czne; w Czym czyniemy Cyrkuf wyftępny y nie należyty, 
od Philozophow y Thcologow zgániony. 

Odpowiefi. lako dwoch Prorokow mogą dźć o fo- 
bie wzáiemne świadefłwo, co uczynili między fobą Chry- 
ftus Pan y lan S: Chrzciciel, wczym iednak zadnego wy- 
ftepnego y nagany godnego nie było Cirkułu. Ták bez 
wyftępnego Cirkufu, przez Pifmo probuiemy swiádečiwo 
Kościelne, y dlaPiímá Bofkicgo świśdeltwu Koščielnemu 
wierzemy, iako przez środek tormálny iftotny y prynqi- 
pálny > dla świadectwa zaś Kościelnego wierzemy, że to 
pifmo ieft Bofkie y authentyczne. y to probuiemy przez 
. świadeltwo Kościoła, ale tylko iako przez kondycyą áp- 
plikuiącą, álbo nam to proponuiącą, żebyśmy ták wierzy- 
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li. Ktore probdcye wzdiemne pifma przez Swiádeétwo Ko-. 
śćielne; y świadećtwa Kościelnego przez Piímo S: že (ie 
dzieią rożnym fpofohem, y pod rożnym rožumieniem, 
dla tego nie czynią Cirkułu wyftępnego. láko. y w rze- 
czách przyrodzonych widziemy, że vapor ieft przyczyną y 
fpriwą defzczu, y defzcz ieft iprawą y przyczyną vaporu. 
Suknie naczłowieku będące, (4 (prawą zágrzánia Ciała, y 
Giało wzálemnie: ich (priwą zágrzánia fukien. Ták przez 
świadełtwo Kościoła. uznáicmy pifmo S:, á przez pifmo S: 
uznáicmy to, że świadećłwu Kościodą S:, proponuiącego 
nam talemnice Wiary, wierzyć powinniśmy... - 

Argument 6. Wiele Papieżow w Wierze zbłądziło, 
iáko otym pełno hiftoryi. więc przy nich nie može bydz 
pewna aoftatnia iako przy Sedziách fentencia y decizya 
w kontrowerfiach Wiary. ile naybardzicy naten czás, kic- 
dy niewiáftá był Papieżem, nażwanym lan Ofmy, iáko 
Magdcburgenies zarzucdią, cituiąc hiftorykow Martinum 
Polonum Platinam. Sigibertum Marianum Scotum. 

Odpowie ná pierwjty punkt Argumentu, ze ieśli ktory 
w Wierze zbłądził iáko Ofoba prywatna y Doktor párty- 
kulárny , dle nie idko Ofobá publiczna y Doktor całego 
Kosčioiá Chryftufowego, o czym fzerzey iużeśmy wyżcy 
nápiláli w Artykule piątym pod tytułem Papież. 

Ná drugi punkt Argumentu o Papieżu Niewieście, od- 
powieji, że to ieft cale bayka zmyślona od Schizmátykow 
y Heretykow, iáko dowodzi Bellármin : z Hiftorykow da- 
wnych y ftáry ch Łacinfkich y Greckich, ktorzy ná ten czás 
żyli y hiftoryg pifali to set Roku 850. w ktory czás here- 
tycy udála, że Niewiśfta była Papieżem, idko to Łśćinfcy 
Hiftoricy Analtafius Bibliothecarius. Ado Bifkup Viden- 
fki,- Lambertus y inni. Greccy zás Hiftoricy Zonaras, Ce- 
drenus, Curopalates żadney o tym w-hitoryách (woich 
nie czynią wzmianki; czegoby iżko do hiftoriey należą- 
cego, y ták ofobliwego nie opuścili, gdyby fię to znaydo- 
waio. Y fatwo ten fałfz pokazać, bo heretycy udáia, že 
Papież ten Nicwiáltá, miał bydž ná Papieftwie przez dwie 

A Pp 3 lećie; 


žel 


KLI 
z pd 


TE 


I O 
LU O ON O, BAĆ 
NZ Y Rós e) 


309 P:/mo Swięte. 
lecie, y mieśięcy pięć, między Leonem Czwartym Papie- 
żem, y między Benedyktem Trzecim Papieżem, co bydá 
nie može, bo po Leonie Czwattym, ktory ná Papieftwie 
był osm lat, nie wákowáľo Papieftwo tylko dni pietnaščie, 
po ktorych fkończeniu, záraz ná Papieftwo náftapiť Bene- 
dykt Trzeči , záczym między Leonem Czwartym, y Bene- 
dyktem trzecim, mieyľcá nie mafz dla niewiálty, żeby by- 
Ťa Papicžem. Do tego heretycy uddią, že ten Papież nic- 
wiáftá, w fimę publiczną Proceffyg ná ulicy porodzifá dzie- 
Čie, -y komuż to w głowie może fię zmieščic, wzdyćby to 
niewiáftá będąca Papieżem, śczuiąca po fobie że ich bár- 
dzo blifka do rodzenia, boiąc fię {wey konfuzycy, y. żeby 
fię to nie odkryło, że niewiáftá ieft Papieżem, nie wycho- 
dziłaby napubliczną proceflyg, áleby fię. zfwym defektem 
iak nayleniey táiľá. Bayká tá ztąd uroffá, że Michał Bi- 
fkup Konftantynopolitdńfki, wadził fię z Leonem dziewią- 
tym Bifkupem Rzymfkim, tedy mu Leo w Liście fwym w 
Rozdziśle 23. ták nápiľať, left głos publiczny, že u was 
ná Bifkupftwie Konftántynopolitdá(kim bywali Rzezáňcy, 
á náwetbyfá u was iédná Niewiáftá Pátryárchg, z cgd Gre- 
cy chcąc ten zarzut zšiebie zrzucić, obročili go náBiíku- 
pa Rzymfkiego ná Papieża, między pofpolftwo rozśieli tę 
wieść y baykę, A lubo pomieniona bayká, znayduie (ie 
w drukowánym Sygeberčie, zprzydatku iednák y podrzu» 
tu Heretykow y Schizmátykow, y znienawiśći przećiw 
Papiežom Rzymíkim , bo otym nic nie maż w fimych 
iego Oryginafách y Manufkryptich , gdyż ie rewidował 

Ioannes Molanus Doktor Lowáňíki, á żadney wzmianki o 
tym wnich nie ználazť, iáko y w ftárych exemplarzách 
Marianá Scotá to fiş nie znayduie, dowodzi tego ten Hi- 

ftoryk, ktory Metropolim Alberti Krantzy wydał, świad- 

czy y Bellarmin, y Natális Alexander y inni. láko tákže 

w Manufkriptach y ftárych Exemplarzách Marcina Polaká 

na Bibliothece Watykańfkicy będących, żadney wzmianki 

nie máíz o Jodnnie Papisśie, świadczy Leo Allatius, Bzo« 

Yius, Alexander Natalis, Binnius, Ciaconius, Gafalas in 
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Candore Lilij + wiednych zás Księgach Marčiná Polaká 
drukowanych ná rożnych mieyfcach, y rożnych czálow, 
znayduię fię tá HiRoria zprzydatku Typographow, álbe 
chcących lego HiRoriey poprawić ztąd, że o Papissie by» 
Tá na on czas między polpolítwem mowd y wieść, álbo 
ztąd že ich o y Schizmatycy ná te námowili 

przekupili, áby tg baykę w Hifłorig Marćiná Polaká wło- 
żyli, y to nie wložons icft zá prawdziwą Hiforig, śle tyl- 
ko zá iedne nie pewną wieść, y mowę pofpolftwś; A Zá- 
tym położona ieft iáko bayká należąca do zupełności Hi- 
itoriey ; w drugich icdnák Księgich drukowanych Marci- 
na Polaka konfrontowánych z fámemi Originafámi y Exem- 
plarzámi iego, žadney nie máíz: wzmianki, żeby Joánná 
Niewiafta midfa bydz: Papieżem między Leonem Czwar- 
tym y Benedyktem Trzecim,. ále po Leonie Czwartym, zá- 
raz kladzie Sukcefforá: Beriedyktá Trzeciego, iáko piłze 
Petrus Suffridus: Platina tedy cituiąc Marčiná Polaká zá 
Aurliorá tey Hiftoricy: o Jodnnie Papisšie , bardzo zbľg» 
ká, ani ksiąg 


dził, bo nie widział Originałow Marčiná Pola | 
drukowinych tych, w ktorých nic nie mafz'o Joannie Pa- 
pissie,. ale tylko- widział.te księgi Marcina Polaka, ktore w 


druku fg ztałlzyfikowśne,. záczym 
dana w tym wiárá, ile že też nieprzyiazny byť Papieżom 
ztąd, iż od Páwľá Drugiego Papiežá,. w więzieniu šiedziať, 
że ná niego była fufpicya o bunty przećiwko Papieżowi. 
uczynione : Iako też zbłądził Belldrmin„ yinni świeżśi 
Authorowie, że funduiąc fię ná Plátinie błądzącym , tey 
bayki Authorem czynią bydz Mazćinś Polaká, á Origina- 
Tow iego nie czytał, śni czytáli Kśiąg iego prawdziwych, 
y nie zfaťizyfikowánych. — 

Argument 7. Moyzeíz, Jofue, Dźwid, y inni, bywá- 
li Sedžiámi w fprawśch Duchownych, y prawa Bofkie tłu- 
máczyli, abyli Panami świeckiemi, Tákže záczálow prá- 
wś przyrodzonego, Krolowie oraz byli Naywyžízemi Ká. 
plánámi, idko to naprzykład Melchiledech, y fadzili Íprá- 
wy Duchowne, y eftátnie w nich czynili decizie. Ka áo” 

á- - 


nie powinná mu bydz 
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Rátek y Monárchowie Chrześcidńfcy wdawáli fię w fprá- 
wy Duchowne, Koncilia zwoływśli, ná nich prezydowśli, 
y nanich decizie uczynione ápprobowáli, iáko to Károlá 
Wielkiego Koncilium Areláteníkie prosiťo, aby iego deci- 
zic approbował, czytać otym Cap: ultimo Concilij Are- 
latení: Do tego Cefárze Chrześćiśńfcy ftánowili práwá o 
Wierze, o rzeczách Koščielnych. Czytać o tym in Codi- 
ce lib: rr. tit: 1. & inNovellis Juftiniani, Więc należy 
Pánom y Monárchom świeckim fądzić (práwy Ducho- 
wne, y czynić decizie w kontrowerfiách o Wierze, 
Oapowiefj,  Moyzeíz był Wódzem y Monárcha lu. 
du Izráelíkiego, oraz był Naywyžízym Kápľánem extráór- 
dynaryinym, a zás Aáron byť Naywyżlzym Káplánem ordy- 
náryinym , iáko czytamy Pfal: 68. Moyzeff y Aáron w Ká- 
planach iego. "Jofue nigdy fpraw Duchownych nie fadziť. 
Dawid ze byf Krol y Prorok, tedy zofobliwego przywile- 
iu Bofkicgo, ďumáczyť Pifmo $: inni iednák Krolowie 
choć Święci, wto fię nie wdawáli, iáko czytamy, že Jo- 
faphźt Krol fpráwy Duchowne, y fpriwy o Wierze, odfyłał 
doNaywyžízego Kápľáná Amálialzá. Wiłdnie práwá na- 
tury, władza Krolewfka, y władza Arcykápláná, w tedney- 
že he olobie znaydowały, nie prawem iednák Bofkim, bo 
go żadnego ná to nie było, ale pofanowieniem ludzkim; 
w prawie zaś Moyzefza, y w prawie Ewangeliey, rozdžie- 
lone f} prawem Bofkim te dwie godności, ktore zatym we 
dwoch znaydowść [ie máig ofobách. Władza tedy Ducho. 
wna Arcykapfanowi ffużąca, nie należy Krolowi Chrześći- 
anfkiemu, iáko Panu świeckiemu, śni mu tedy należy fą- 
dzić [prawy Duchowne. Náoftátek Cefárze Chrześciań- 
fcy, gdy czálem Koncilium zwofywáli, nicczynili to po- 
wagą (woią,ale tylko áfiftowáli dla więkfzego honoru Kon- 
cilium, śni Dekretá ná Koncilium poftanowione śpprobo- 
wali, ktora approbacia do fimego Papiežá należała; śle 
profzeni bywali od Oycow y Bilkupow, aby Dekreta ich 
przez moc y powagę Cefirfką były wypełnione ed pod- 
danych Celárfkich, y gdy Cefarz ktory prawo ftánowiť a 
Wierze 
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Wierze albo porządku Kościelnym, nie ftanowił nowego 
prává, dle fupponuiąc otym prawo Bofkie y Kościelne, 
„Rónowił inne prawo, y nim furowo przykazať, aby od 
wfzyftkich práwo Bofkie y Kościelne bylo :éxeguowáne y 
wypełnione. Y oczekucią praw y Dekretow fwoich, nie o 
co innego Oycowie prośili Karola Wielkiego ná Koncili- 
um Areldteńfkim, śieśli co wiecey. mowili, zeby Dekretá 
ich Karol Wielki śpprobował, tobdrdźziey czynili z poko- 
ry fwoiey y polityki, a niželiižeby, w Cefarzu mieli uznać, 
iż muto powinno: O tym włzyftkim fzerzéy lie dało wy- 
żey, pod tytułem Koncilium Notato óto, 7mo, & 8v0. 


Podánia ufłne, álbo Trádycie Bofkie, 
Apofto/kie, y. Kośćielne. 


Utrży y.Kdlwini żadnych Podania uftnych y Trá- 
A dycyi nie przyimuią, rozumieiąc ytak trzymiiąc, 
że wfzyftkie Wiary Chrześciańfkicy Artykuły, (4 

dka wyrażone w Pifmie S. |: Ten błąd Lutrzy y Kalwi- 
ni, wzięli od, dawnych. Heretykow, bo ták przedtym trzy- 
máli Gnoftycy, iako pifze Auguftyn S: lib: 1. contra Ma- 
ximińum tak trzymali Macedońiani y Eunemiani, iako pi- 
{ze Bafilius de SpirituS: Cap: 25. Neftorius, Diofcorus, 
iáko czytamy w Aktach-śiodmego Synodu. .. Náoftátek 
Henricus Tolofanus,iáko pifze Bernard S: Epift: 242. Wie 
clef, iáko pifze Valdenfis lib; 2. do&trinalis fides; antiquæ 
Cap: l: ob ysinni.>. Dla lepfzego zrozumienia Notuy, że 
podania uftne albo trádycie, nic innego nie fa, tylko to: co 
ufinie opowiedzianoiefł, śnie napiľano, y ták trádycie 
Bofkie, ieft Nauka Chryftulá uftna, do wierzenia należą- 
ca,y do: zbáwiénia dufz ludzkich; dnie znaydująca (ie. w pi- 
fmie S. Tradycie Apoftolíkie, ief+Náuká Apoftotow uftna, 
ktorcy Apoftofowie.Ss: uczýli,z infťrukcyey Ducha S: 
dnieznayduigca fie w Liftách.álho Dzieiśch, Apoftolíkich. 
“Te trádycie Bofkie y Apoltolíkie ufine á nie piláne, polzły 


Ga przez 
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przez powieść od ChryRtufá y Apoftoľow, do ich Uczniow, 
od Uczniow Apoftolfkich, do ich Sukcefforow, y Oycow 
Ss: wieku Apoftolfkiego pobližízych. Od tych do in. 
nych Sukcefforow, aż do nafzego czáľu. Lubo niektore 
trádycyc Bofkie y Apoftolfkie uftne, (3 potym notowśne y 
piláne od Oycow Ss: iednych co byli Uczniámi Apoftol- 
fkiemi, innych co byli bliżsi wieku Apoftolfkicgo. 
Oprocz tradycyi Bofkich y Apoftolíkich, f3 inne trádycie 
Kościelne, ktore wyfzły od Kośćiofa. Trádycie Bofkie y 
A poftolíkie, f4 iedneyże powagi, prawdy, ypewnošči, id- 
ko y pifmo Bože, bo f4 ffowemBolkim, á flowo Bofkie czy 
to piláne, czy tylko uftnie wymowione , ich záwíze ic- 
dncyže powagi y pewności, bo powaga y pewność iego, 
nie ztąd pochodzi, że ieft piláne, śle ztąd, że iet fowo 
Bofkie. Trádyvie zaś Kościelne, iuż (4 mnieyfzey powagi 
y pewnošči, że wefzły w zwyczay, y iuż mśią naturę prá- 
wa, godna rzecz aby były chowane. Lutrzy tedy y Kal. 
wini, żadnych podania uiłnych y tradycyi nie przyimu- 
ią; Kátholikow zaś 


Konkluzyia. Oprocz Piímá S: trzymać powinniśmy 
niektore podania uftne y trddycye do Wiáry S: Chrześći= 
ańfkicy należące. 

Probácya 1. Joannis Cap: ultimo czytamy, že nie 
wízyftko napifano icít co Chryftus czynił, albowiem gdy- 


by wizyftko pifano, świátby nie mogł tych wlzyftkich 
ksiąg ogarnąć. Cotedy nie ieft pitano, uftnie Apoftofo- 
wic Ss: Uczniom (woim powiádáli, ći záś Sukcefforom 
fwoim, trwáigcym przez wízyftkie wieki, śż do nálzych. 
czafow. 

Probácya 2. Páwež S: 2. Thef: 2. wyraznie o tym mo» 
` wi. Trzymaycie podania, álbo irádycie, ktorych nduczyliśćie fig 
labo przez mowę, lubo przez lfi náj. Gdzie Páwel S: odwo- 
iżkich podźniśch álbo ťrádyciách mowi, o uftnych przez: 
mowę, y o pilánych przez lift, y dzieli iedne od drugich, 
doboie zarowno trzymać każe, yim wierzyć. Nic oe 

sedy 
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tedy wierzyć powinniśmy to co czytamy w pifmie, ale y 


to co mamy przez podánia ufłne ytrádycie, lubo w piímie 
tego wyraźnie nie mafz. Bo fowo Bolkie czy to pifáne, 
czy to uftnie tylko opowiedziane ieft, icdnakowey iefł po- 

wagi y pewnośći, ázátym iednákowo godnewiśry, 
Probácya 3. U vízyftkich Wiernych od początku 
#wiátá, miały mieyfce , y przyięte były podania uftne y 
tródycie. Adam wiele uczył co należało do Wiáry S: y 
Religiey. láko to o grzechu pierworodnym, © ducho- 
wnym fpofobie ná zgłśdzenie onego, o przyiśćiu Meffia- 
fzá. Henoch opowiedał przyfzły Sąd Bofki. Abraham 
przyiął przykazanie Bofkie o Obrzezániu, y to przykazá- 
nie potomftwu opowiedať. Potomftwo tedy y Sukcefloro- 
wie tik Adámä, iáko Henochá, iáko y Abrahama, naukę 
tę przyjmowali, y ták wierzyli, á tylko przez uftne powie- 
śći y trádycie, bo iefzcze ná ten czás Pifma S: nie było, 
Od czáľow Moyzefzá lubo iuż pifmo S: ftárego teftámen- 
tu náftáľo, nie tylko to wierzyli Wierni co napifano w pi- 
fmie,S: śle tež y to, co mieli przez fime podania uftne y 
trádycie, iáko to o duchownym fpofobie zgládzenia rá 
chu pierworodnego w džiečiách pfci męfkiey przed ofmym 
dniem, po narodzeniu ich, gdy do ofmego dnia dľa Hábo- 
śći dotrwać nie mogły, y 0 innych rzeczach tym podo- 
bnych, co niebyło w Pifmie S: napifano, á przecięto wier- 
mi wierzyli dlafimych trádycyi uftnych, y tak wierzyć na- 
leżało dla zbawienia dufznego. Nuž w nowym teftámen- 
čie, idk wiele Artykułow wiary mamy, ktore fig w Pifmie 
S: iśwnie y wyrážnie nie znayduią; zktorych iedne 14 
takie, że ie nie tylko Kátholícy, śle fámi Lutrzy y Kálwi- 
ni trzymái3 y wierzą dla fimych uftnych tradycyi. Dru- 
gie zás Artykuły Wiary fa takie, ktore fámi Kácholicy z po- 
dania uftnego trzymála y wierzą, á nie zPifma S. Pier- 
wížego rodzálu Tradycie fą uftne opifmie S: že ieft pra- 
wdziwie piímo S: y Bofkie. Zkąd bowiem wiemy, žetrze- 
Čia y czwarta Xięga Efdry Proroka, trzecia y czwarta Xię- 
gi Máchábeuízov, nie fa Xiegi piftná Bożęgo y authenty- 
Qq2 cene, 
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czne, inne zás Xięgi fą piímá Bożego y authentyčzhe, ták 
iáko y Xięgi Moyzetzowe z Prorockiemi fa prawdziwie pi- 
fmo Bofkie, zkąd wiemy że Ewángelie Márká, Ľukalzá (4 
Swięte y piímem Bofkim, a Ewángelie. Bártťomiciá, Tho- 
malzá, nie fąPilmem Bofkim, pewnie nie dochodziemy te- 
go žpilmá S: w ktorym otym nic nić mála, śle tego do- 
chodziemy z fimego podánia uľtnego, ytrádyciey. uftney. 
Także že Matka Chryftufá Páná, y po porodzeniu iego icht 
ták Panną nicnáru(zona, iáko y przedry m: byfá. Ze dzieci 
mále ochrzóić potrzeba, nie czekdiąc aż przyidą do lat,- že 
ochrzczeni od Heretykow f4 ważnie ochrzczeni, śni po- 
wtorzyć Chrztu godzi (ic, gdy do prawdziwey Wiáry Chry- 


ftulowey fię niwracaią, odftępuiąc fwey herezyi. Ze Duch 


S: pochodzi od Oycá y Syna, á pochodzenie iego nie ieft 
narodzenie. Ze Očiec Przedwieczny left nie národzony, 
že Chryfłus zítapiť do piekłow; y ztdmtąd Oýcow SS: wy- 
báwiť. Ze Pafchę powinniśmy odprawiać w Niedzielę po 
14. lunaciey Marca, że Święto fobotne dla nas Chrześćian, 
przeniesione ieft ná dzień Niedzielny; że wChryftušie Pá- 
nu łą dwie woli, 1edná Bofka, druga ludzka. “Te y inne 
podobne tą Artykuły do Wiáry należące, ktore pod utrá- 
tą zbawienia wierzyć potrzeba ták Kátholikom. iáko Lu- 
tromiy Kalwinom, y ktoby z pomienienych Artykufow 
inaczcy trzymał y wierzył, bylby miány za Herctyká, á 
przecię. o tych Artykufách nic wiemy z Pilmá, w ktorym. 
nic o nich nie mafz, śle tylko o nich wiemy zfamey trá- 
dycicy uftňey. Antmogg Heretycy mowić, że każdy gdy 
ma prawdziwego wiary Ducha, fam zśiebie-wie co ma 
wierzyć, y może rozeznać ktore ieft Pilino Boskie, a ktore 
nie, y ták w wierzeniu pomienionych Artykułow , nie 
trzeba fię udawáč do trádycyi uftnych. Nie mogą tego 
dobrze mowić Heretycy, bo nie málz pewnośći, w kimlię 
znayduie prawdziwy duch wiśry, Kálwini bowiem. nię 
wierzą żeby fię .znaydował w Lutrách, a Lutrzy: nie wie- 
rzą žeby fię znaydował w Kálwinách. Lutrzy y Kalwini nie 
wierzą žeby fię zneydował w Rzymfkich MOC 
Dra 
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Dla tego też pewności mieć nie mogą oPifmie S: ieśli to 
ktore trzymaią, ic prawdziwie Pilmo Bofkie. Do tego 
ftśrodawni y pierwizych wiekow Katholicy, mieli pra- 
wdziwego ducha wiary, iáko fámi Heretycy przyznáia, y 
Xięgi Mądrości, Máchábeuízow y inne mieli zá prawdzi- 
we Pilmo $: idko świadczy Auguftyn S: lib: de predeft: 
Santorum cap: 4. y Ifidorus lib: prormio de libris Vete- 
ris & Novi teftamenti, a przečie Heretycy tych Xiąg nie 
chcą uznać záPilmo 3: y Bofkie. więc Lutrzy yKálwini, 
nie maią prawdziwego ducha wiary, Drugiego rodzáiu. 
Artykuły wiáry (4, ktore fimi Kátholicy przećiw Lutrom y 
Kalwinom trzymáig dla fámey ultney trádyciey, iáko to 
mieć Papieża zá Naywyżlzą całego Koščiotá Chryftu[ow e- 
go Giowe, zá Wikáriego Ghrýftulá, y Sukcefľorá Piotra S. 
Czyščiec, Miza $:, zá zmarłych Modlitwy y Ofiary, śiedm 
Sákrámentow, wzywanie Ss“ Pańfkich, czczenie Obrázow 
Ss: y Reliqvij, Odpufty, Poft Czterdzieftodniowy. Pofty 
fuchedniowe, cztery rázy do Roku, y inne tym podobne. 
Probácya 4. LOycow Ss: Ghryzoftom $: homil: 4. 
in 2. Uhef: 2. pifzący mowi. Zrgd zrozumieć že nie w/tyfiko 
Pámwe? S: w Liftach (woicb napifat, dle wiele podał bez pifánia, 
iednákomo zdś wierzyć potrzcbá Nauce iego ták pifaney idko y nie 
pijdney. "Epiphanius harefi: 6r. mowi: Potrzebá y podánia. 
áloo rádycy: zdżyć. Nie wftyfiko bowiem [te znaydnie m pi/mie S: 
dla czego niektore rzeczy m päjinie mam podáli Ss: Apoftoľomie, 
snne zaś w Trádyciách, iako mowi S: Apoftoł. Podafem wam. 
Bazyli S; lib: de Spiritu S: cap: 27. Naukę wióry ktora fig 
m Kosciele zdckowuie y opomiáda, częścią mamy z Pifmó, częśćią 
z Trddycyi y powieści Apoffoljkiey.  Koncilium Niceňíkie dru- 
gie AA: 7. ták mowi: Od Apofšoľá nauczyliśmy [ie trzymać 
śradycie ktoreśmy wtigli wfiyfiko to przyimuiąc, cokolwiek zdamná 
Koši? K dtbolicki przyiať, y wzymat, ták to co ief? pifamo, iák y to 
co mic iefi nápifaxo. Inni Oycowie Ss: dawni pilžac o trá- 
dyciách A poftolíkich, w piímách (Wwoich one fpecifikuig y 
wyrażaią, że ie wzięli zuft Apoftolíkich, śnie znayduią 
hę w piłmach Apofolfkich. Nagrzykład S: Ignacy Mg- 
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czennik w lisćie do Magnefianow, pifze o dniu Niedziel- 
nym, že go trzeba święcić, w liščie do Antiochenow pi- 
fze o rożnych święceniach Klerykow, w liščie do Phili- 
peňczykow pifze, że Swięta trzebá obferwowść. Poft Czter- 


dzieftodniowy trzeba zachować. S: Dionif w Kśięgach: 


fwoich pifze: o Sákrámenčie Bierzmowánia: o Modlitwách 
y Ofidrach záZmárych. S: Juftinus Męczennik in Apo- 
logia 2. pro Chriftianis pifze, że w Niedzielę po przeczy- 
tániu Piľmá Bożego, ofárowány bywał y konfekrowany 
Chleb y Wino z wodą. Tertulian ftáry Author opifuie 
Ceremonie, ktorych Kościoł zażywa przy Chrzčie S: Cy- 
pryan S: lib: 2. Epift: 3. ad Cecilium pifze, że ieft tákie 
poftánowie Chryftufá, áby wody przylać do winá w kic- 
lichu. Bázyli $£ lib: de Spiritu S: Gap: 27. pifze, že da- 
wny u Chrzeščian był zwyczáy zdżywać znaku Krzyża S: 
Wodę święcić przed Chrztem, Oleiem S: mśścić tego kto- 
ry ie Chržči. O wielu innych trádyciách uftnych, że od 
Chryftuľá Páná, álbo Apoftołow wyfzły, á nie f} w pifmie 
S: opiláne : Pifzą y świadczą inni także Oycowie Swieči. 
Więc idko pifmu S: wierzyć powinniśmy, ták y ufłnym 
trádyciom Bofkim y Apoftolíkim, z ktorych iedne (3 o Ar- 
tykuľách Wiáry, inne fa o zwyczáiách y Ceremoniách po- 
wierzchownych : nád to y Kościelne uftne podánia zácho- 
wać powinniśmy. láko to naprzykład, že dorocznie y z 
Uroczyftośćią pamiątkę czynicmy Męki Chryftufowey, 
Zmartwychwftánia, y w Niebowftąpieniaiego. Y inne Ko- 
ščielne trádycie obferwowść powinniśmy, iáko Auguftym 
S; uczy Epift: 118, 


Argumentá Heretykom. 
Rgument 1.. Deuteronomi 4. mowi P. Bog. 
l Nic nie przydalie do fłowa ktore mam momie 
áni umnieyfyćiec. Apocal: ultimo mowi Pilmo S: 
Kto przyda do tego com pifal, przyda mu pz Bog 
p'a- 
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„plagi opifdne v tey Księdze. Math: 15. Chryftus 


narzeka na tradycie. Przeffąpilsśćie y porzudiliicie 
Przykazánie Bofkie dla trádycyi wafych. Y Pa- 
weł S: ad Golof: 2. mowi. Pátrzćie zeby was kto 
nie zwiodł przez Pbilofopbig, y prožne ofukdmie 
według trádycyi ludzkich. Więc podania uftne 
albo tradycie, fa zganione w Pifinie S: ktorym 
dla tego wierzyć nie trzeba. 


Odpomief ná piermfy text. Ze Bog rofkdzuie ták zu- 


pełnie wypełnić fwoie przykazanie, žeby nic nie przydác 
ani umnieyfzyć, Náprzykľad. Było przykazanie Bofkie, 
áby dziecię pići męfkiey, oímego dnia po narodzeniu by- 
fo obrzezáne, á białagłowa porodziwfzy fynś, przez śiedm 
dňi trwała bez oczyfzczenia (wego, to tedy przykazanie 
trzeba było zupełnie wypełnić, nic nie przydáiac, śni u- 
mnieylzaiąc. Nadto na pomienionym mieyfcu zákázuie 
Bog do fowá Bożego, przydawać fow ludzkich, udaiąc 
że ią flowá Bofkie, iáko y przydawác to co ieft przeciwne» 
go fiowu Bofkicmu. Y Ian S: w Księgach (wego Obiáwie- 
nia, zákázuie przydawác inne księgi, od kogo innego, ná 
Imię laná S: pilánc, y zmyślone, w oboygu iednak miey- 
fcách piímá S: nie (43 zákazáne trádycie, ktore y owizem 
žeby były trzymane, ick w pilmie S: 'rofkaz, idko fię tego 
iuż dowiodło, mianowicie że trádycie rożne mieyfca pi- 
{má S: trudne explikuią, y wyrśżny ich czynią do zrozu- 
mienia wykład, ktore mieyfca trudne pifma S: bez trády- 
cyi; nie moglibyśmy zrozumieć. Chryftus Pan zás u Má- 
theufza S: y Páweť S: gźnią te trádycie, ktore (4 zmyślone, 
y przeciwne pifmu S: M proftemu rozumowi, iákie był 

trádycie Fáryzeuízow, ktore Chryftus gániť, świadczą E- 
wangelie,idko to nie ieść, aż wprzod ręce umywízy. W fzá- 
bafz chorego nie uzdrawiść, fynowie nie maią (sę 
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famą rzeczą fzánowác Rodzicow, y im dobrze czynić. Te 
tedy y inne trádycie podobne, gániť Chryftus Pan, y Pá. 
wel Święty, anie tlddycie ktore fą prawdziwe y authenty- 
CzRe, | 

Argument 2, Z Oycow Ss: uczących, že dość nam 
wierzyćto, co ieft w pilmie S. Pifinobowiem S: ieft do- 
ftáteczne do Wiáry nafzey, Tertulian mowi przećiw Her- 
moOgenelowi: Szdnuję peľnosé-Pifmú S: Auguftyn S: lib: z. 
de Dočtrina Chriftiana Cap: 9. mowi. W tych rzeczách kto- 
re. fa idwnie položone s Pifmie, znayduie [fe ta nv/fyfiko co naležy 
do Wiáry. Toż uczą inni Oycowie Ss: Więc &c. | 

Odpowieff, Naprzod że Tertulian y Auguftyn S: 
Trádycyi uftnych nie odrzucaią, y owfzem przyimuią, iáko 
wolno otym obaczyć w Tertulianie lib: de Corona Militis 
poft initium, y w Augufłynie S: lib: z. contra Donatiftas 
Cap: 7. Pomienieni tedy Oycowie y inni, tô tylko mo- 
wią, że Pifmo S: ieft-doftdteczne do wierzenia tych Arty- 
kuľow,. ktoré fą -w nim wyrażone; w ktorym iednśk nie 
wlzyftko ieft wýrážono, co należy do wiáry y obyczśiow, 
lákox obrządków Chrześćidńfkich, idkośmy w Konklużiey 
pokazali, ! 
Odpowiefi drípi raz. Qycowie Ss: przez' Pifmo'$: 
nie tylko to tozumieią fowo Bofkie, ktore teft w Bibliey 
napifdne, śle też y to fowo Bofkie, ktore ieft przez podá- 
nia utne Apoftofow, obiáwione nam od Bogá, y w pá- 
mięci Wiernych, lub nie ná kátčie pifáne y wyryfowśne, 
á od Qycow Świętych w Księgach ich konnotowáne, Y 
Przypomnicne, $ y 

Argument 3. Przyjawfzy uftne Trádycie y nie pifi- 
ne, otwicráig fię wrota rożnym Heretyckim błędom, łatwo 
bowiem każdy Heretyk wymyślić fobie može ‘y zmyślić 
idki Artykuł wiáry, uddiąc že go ma z trádycyi uftney, lu- 
bo fię w pilnie nie znaydułe; y tym biędem zárázié może, 
ták tych ktorzy fy wiádomi pifma, iako y innych pifma 
niewiadomych, Co że bydz nie powinno, : Wiee% c. 

| Odpo- 
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Odomief. Dla tákiey Heretykow żłośći, y fimego 
by piľmá nie trzebá przyigc, nie tylko trádycyi, bo Here- 
tycy y pifimo fimo zfałfzyfikowść y zepfówać mogą, nie 
tylko tradycie; iako tedy nie możemy mowić, iż pifma 
nie powinnismy przyjmować ztąd że go Heretycy zfał- 
fzyfikowdć mogą. Ták nie możemy mowić, že tradycie 
ufine, nie máig bydź od Kárholikow akceptowane , żtąd 
že ich heretycy nazłe zdżyć mogą, y nieprawdziwe uda- 
wić zá prawdziwe. Mamy zás Katholicy znaki, przez kto- 
re uznać y rozeznać możemy, ktore (4 prawdziwe Bofkic y 
Apoftolfkie trádycie, á ktore nie? ate miawfzy, nie dopu- 
ščiemy fię zwodzić-Heretykom.  Pierwfzy tedy ieft ten 
znak, gdy cały Kośćioł trzyma co zá Artykuł Wiary, iáko 
to RAB kľud. nie nárufzone Panieńftwo Mátki Bofkiey. 


że toPifmo S: jeft prawdziwie S: y Bofkieśxc. Albo gdy 
cały Koščioť obferwuie co należącego do zbawienia duiz 
ludzkich, láko to džieči małe chrzóić, od Heretyka 
ochrzezonepo, żeby drugi raz niechrzóić, Sc. A żenie 


málz otych rzeczach nic wyraźnie w pifmie S: tedy trzy- 
mić należy, iż to ich trádycia Bofka, álbo Apoftolíka, bo 
cały Koščioť S: w tákich rzeczach zbľadzié nie može. Dru- 
gi znakief, gdy cały Kośćiof S: od początku fwego, nie 
przeftannie przez wlzyftkie wieki áž do uśfzych czálow 
wierzy co albo obferwuie należącego do chwały Bofkicy, 
do zdfużęnia ná zbawienie dufzne, co fię icdnak w pi- 
fmie S: nie znżyduie, tedy to ieft z tradyciey Bofkiey, álbo 
Apoftolíkiey. Naprzykład Poft Czterdzieftodniowy Bc. 
Trzeci ieft znak, gdy wfzyfcy Doktorowie Kościofź S: 
zgodnie uczą, álbo na idkim Koncilium generalnym y wa- 
žnym iednoftávnie twierdzą, że to, ieft podanie uftne, albo 
Trádycia Apoftołow ; tedy trzymać y wićrzyć ták należy. 
Náprzykľad Obrázow Ss: czczenie, Mfzey S: odprawowa- 
nie, obíerwowánňie y záchowánic 5wigt Sc. Czwarty znak 
ieft, gdy fię znayduig ftároswieckie Koščiofy y Oftarze, 
Rároswieckie pamiątki Swiętych, ftaroświeckie Obrázy, 

Krzyże, Tablice ryfowane, lub pifáne, Księgi Kościelne 
Rr ftaro- O. 
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ftaroświeckim chárákterem pifane, albo dawnych bárdze 
lat drukowane, z tych znakow y innych tym podobnych, 
dochodzi (ie, iż te co cały Koščioť S: oblerwuie, nie ieft 
wymyf y wynalazek nowy ludzki, ale ieft poftánowienie 
uftne Bofkie, álbo Apoftolfkie, 

Argument 4. Artykul wiary w Kościele Chryftufo- 
wym, powinienbydz zawfze zupełnie y w cále zachowany, 
nie narufzony y w naymnieyfzym iocie, nie odmieniony, 
gdyby zás tylko przez láme trádycia uftną Apofłolfką wiá- 
domy byf, za czálem ten Artykuł wiáry odmieniłby fię, 
álbo dla nie dobrey pamięci ludzkiey, albo dla złego do- 
Hyfzenia, y niezrozumienia, Więcótc; 

Odpomielš. Lubo fie to Ráć może, gdy fą powieści y 
trádycie cale ludzkie, fłać fięto iednák nie może, gdy ieft 
trádycia Bofka albo Apoftolfka lub uftna, bo maoiobliwą 
affiftencią Duchá S: y opdtrzność Bofką, nie dopufzczaią- 
cą, aby trádycia Bofka y Apoftolfka, iákiey odmiánie do- 
czefney podległa, y nie wcále záchow ána byłá. Iáko y la- 
mo pilmo S: odmieniłoby (ie y zepfowáne było, albo przez 
złe pifánie y drukowánie, álbo innym fpofobem, gdyby 
go Duch S: iáko Author y Sprawca iego, ofobliwie nie 
konferwował, y w opatrznosći (woiey nie miał, 
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Okutá S: dwoiáko fię bierze, raz iákó ick Cnota, 

drugi raz iáko ieft Sákráment. Pokutá iáko Cnota, 

nic innego nie ieft, tylko żal prawdziwy zá grzechy 

popełnione, że fą obrazą Bofką. Pokuta zas 14ko 
Sákráment, {ə Akty człowieka pokutuiącego, y Abiolu- 
cya, albo rozgrzefzenie Kapfańfkie, znaczące y iprawuiące 
w człowieku pokutuiącym {áfkę Bofką, grzechy odpulzcza” 
igcg. O Pokucie S: dwoiáko rozumiáncy, Lutrzy y Kál- 
wini zle trzymáią, y rożnemi punkrámi od Kátholikow 
fig rożnią, co wízyťtko żeby fnádnicy zrozumiano było, 
Traktat o Pokucie, na rożne podzieli fię Artykuły, ; 

V. 


R 
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Ariykuť pierw(y. 
zio 1.04 , . e 3 s 

Esli Pokuta jako Gnota ieft żal fzczery za grze- 

chy przečiw Bogu popełnione, y pokutowanie 
albo ponofzenie káry zá nie. Lutrzy y Kalwini 
že nic przykrego y oltrego čierpieč nie chcą, tedy 
udáia že Pokuty S: Cnotá nie nátym záwifla, aby 
zá grzechy popełnione že fą obrazą Bofką, ferde- 
cznie żałować, y karanie za nie ponosić, na ubła- 
ganie Boga zagniewanego, śle ná tym zawiłła, 
aby poprzeftać grzechu, y nowe zyčie dobre za- 
cząć.  Katbolikow záś Konkluzya. 

p" S: Cnotá, nie tylko ná tym zdwifa, aby grze- 
fzyć poprzeftáč, ánowe życie dobre zacząć, śle też y ná 
tym zawifź, áby ferdecznie žalowác zá grzechy popef- 

nione, z ukardniem fwoim, y dość uczynieniem za nie, na 

ubłagdnie Bogá zagniewanego. 

Probácya 1. ZPifma$: Job Cap: ultimo mowi: 
Czynię pokute m popiele y prochu. Joel: 2. . Nawroćcie ffg:do 
tanie calym fercem wóftym m pośćie, y m pľáczu, y krayčie fercá 
tváše. Y Chryftus Pan chwali Niniwitow zpokuty uczy- 
nioney, do ktorey ich przywiodł Jonas Prorok Math: 12. 
& Luc: 11. á tg pokutę czynili w poftách, w ciliciach, w 
modlitwach, Sc. y u Math: S: Cap: 11. gani Zydow Chry- 
ftus, že niepokurowáli, lubo tak wielkie Cuda: Chryftufa 
widzieli, ktore gdyby byli widzieli Tyryiczykowie y Sy- 
dończykowie, pokutyby nie opuścili, 

Probócya 2. z Oycow Ss: Auguftyn S: lib: de ve- 
ra & falfa Poenitentia Cap: 7. mowi. "Pokutá ieft to nie- 
ktore žáľuigcego zemfzczenie; karząc w fobie czego žáfu- 
ie że popełnił. líidorus mowi, že pokutá bierze fię od 


ukarania. Origenes homil: 32, in Leviti"mowi, Pokuta 
Rr 2 1 icii 
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ieft twarde y pracowite grzechow odpufzczenie, gdy grze» 
fznik fzámi obmywa błąd fwoy. Tegoż uczą inni árzy 
Oycowie y Doktorowie Koščiofá. - Náoftátek Koncilium 
Tridentíkie Sef: 14.tik mowi: Pokutá y fkrucha, nie tyl- 
ko ieft poprzeftać grzefzyć, y zacząć žyčie nowe, dle też 
žálowác za przelzłe zie žyčie, y nim fię brzydzić. 


Artyku? drugi. 

Esli Pokuta ieft prawdźiwy Sakrament, rožnia« 
- cy fię ód innych Sakramentow ? 
IT Uezy y Kálwini, lubo przečiw Montániftom y Nowá- 

cianom trzymaią opokučie, že iek od Chryftufá ná- 
znáczona y poftánowiona, ná zgłśdzenie grzechow po 
Chrzčie popełnionych, iednák to mowią, že álbo nie ieft 
prawdziwym Sakramentem, álbo ieśli ieft Sákrámentem, 
to fię nie rożni od Sakramentu Chrztu, ták dálece, že Sá- 
kráment pokuty nic innego nie ieft, tylko przypomnienie , 
Chrztu przyiętego, y uwierzenie że grzechy (z odpufzczo» 
ne, tak pifze Luther lib: de Capt: Babylonica titulo de 
Sacramento Baptifmi. Ták pifze y Kalwin lib: 4. inftit: 
„Gap: l: 9. § 15.  Kdtbolikow zás Konkluzya piermfša. 
pokus: ktorey Koščioť Kśtholicki zażywa ná zgładze- 

nie grzechew po Chrzćie popełnionych, ief prawdziwie 
Sakramentem od Chryftufá poftánowionym.. 

Probácya 1. Sákráment prawdziwy nic innego nie 
ieft, tylko znak pewny widomy od Chryftufá poftánowio- 
ny, ná to aby znaczył y fprówował w człowieku fafkę Bo- 
1kg: onego uiprawiedliwiżiącą. . ldko to naprzykład Sákrá- 
ment Chrztu ieft wodá, obmywśiąca człowieka ztemi fo- 
wy: la Ciebie chrzczę w Imię Oycá, y Sye y Duchá 
Swiętego. Wodá tedy y pomienione fowá z poftánowic- 


nia est: da ay, fą znakiem łafki Bofkieg, w ktorey fig 


człowiek odradza, ftáigc fię Synem Bofkim: A że Pokuta 

S: zamyka w fobie takie ákcyc, ktore f5 widomym zná- 

kiem łófki Bofkicy, grzechy ludzkie odpufzczśiącey bo- 
! wiem 
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wiem w fobie zamyka, rozgrzefzenie Kapłdńfkie y po 
wiedź grzechow przy żalu zá nie pokutuiącego grzefzni- 
„ká. Ktore ákcye 14 widome y znaczące grzechow odpu- 
fzczenie, á zatym znaczące łafkę Bofką. To (ie záš dzie- 
ie zpoftánowicnia Chryftufowcgo, temi fowy Ioan: 20. 
Ktorych grzechy 0dpuśćicie, będą odpujśczone, á ktorych grzechow 
nie odpuścicie, ne będą odpujśczone. W ktorych fowách Chry- 
ftufi, zamyka fig Abfolucya álbo rozgrzefzenie Kápřáń- 
fkie, zamyka [ic fpowiedź penitenta albo grzeízniká, bo 
Kapłan nie może rozgrzefzyć z grzechu, gdy mu go grze- 
fznik nic wyiáwi przezfpowiedz. Więcżete ákcye toieft 
rozgrzefzenie Kapłanfkie, y fpowiedź grzefzniká, z pofta- 
nowieniaChryftufowego, znaczą grzechow odpufzczenie, 
á zatym łafkę Bofką ufprawiedliwiaiącą,pomienione akcye, 
á zatym pokuta ktora ná nich záwiffá, ieft prawdziwym no- 
wego Teftamcntu Sákrámentem, od Chryftufi poftáno- 
wionym. 

Probácya 2. Z Oycow Ss: Ambroży S: lib: 1. dePæ- 
nitentia Cap: 7. Auguftyn S: Epift: 180. Chryzoftom S: 
lib: 3. de Sacerdotio. Hieronym. S: lib: contra Pelagia- 
nos, y inni uczą wyráZnic, y názywáig Pokutę S: Sákrá. 
mentem. | 

Konkluzya 2. Sakrament Pokuty nie zdwif ná fá- 
mym przypomnieniu Chrztu przyietego , ná uwierzeniu 
že fą grzechy odpufzczone przez przypomnienie Chrztu 

rzyiętego ; śle ieft Sákráment olobny y rozniący fię od 
Skrim Chrztu Swigtego. 

Probácyaı. Chryftus Pan iáko dať moc y władzą 
Apoftofom y Sukcefforom ich Kápřánom, odpulzczác grze- 
chy ludzi pokutuigcych , ták dał moc y władzą nie dać 
abioluciey y rozgrzelzenia grzefznikom, gdy tego potrze- 
ba, co fię wyraża temi fowy Chryftulá Páná Ioan: 20. 
Ktorych grzechy odpuśćicie, będą odpufśczone, á ktorych grzechow 
sie odpuścićie, nie będą odpuficzonc. Gdyby zásSákráment po- 
kuty, nie rozniť fig od Sžkrámentu Chrztu, śle był fámym 
Chrztem przypomnionym, zuwierzcniem že fą grzechy 

Rr3 od- 
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odpufzczone, toby Kápľáni nie mieli mocy y władzy nie 
dać abfolucicy y rozgrzefzenia grzefznikom, bo nie máig 
močy y władzy ná to, áby grzefznik ochrzczony, nie przy- 
pomniał fobie Chrztu przyłętego,y áby nie wierzył, že mu 
13 grzechy odpufzczone. Więc Sakrament pokuty, rożni 
fię od Sakramentu Chrztu, ani záwiff ná przypomnieniu 
przyietego Chrztu, y uwierzeniu že fą grzechy odpu- 
fzczone przez pamiątkę Chrztu. | 

Probácya 2. Doroffy człowiek będąc w dziečinftwie 
ochrzczony, nie może pámietáč o fwym Chrzčie, á dla 
Swiádečiwá też y powieśći ludzkiey, nie može bydž pe- 
wny iesli przyiať Chrzeft, albo ieśli go ważnie przydał, 
Przeto też nie może mieć pewney wiary otym, že mu f9 
grzechy odpufzczone przez przypomnienie Chrztu przy- . 
iętego, przeto należy aby pokuta święta była innym Sá- 
kramentem, y roźniącym fię od przypomnienia Chrztu, 
Do tego iáko inny ieft grzech pierworodny, y inne (3 
grzechy po Chrzćie przylętym, popełnione z ofoby wła- 
iney czfowieká grzefzącego, á te fą čiežíze,. nizli grzech 
pierworodny, ták tež inny Sákráment Chrztu bydž powi- 
nien ná zeládzenie grzechu pierworodnego, áinny Sákrá- 
ment pokuty ná zgładzenie grzechow tych, ktore grze- 
fznik po Chrzčie Świętym popełnia z wfafncy fwoiey 
ofoby. Náaftárek že nie rowne fa grzechy, iedne fa ćięż- 
fze nizli drugie, inne fą trudne do odpufzczenia , id- 
ko f4 grzechy popełnione przećiw Duchowi Swietemu, 
nie rowna tež zá nie powinná bydz pokuta, zá čiežíze grze- 
chy čiežíza pokuta. - A że Chrzeft AAAA y przypomniá- 
ny rowny závwíze y iedenże iefł, tedy pokuta za grzechy 
nie záwiffá ná pamięci Chrztu przyiętego. 

Probácya 3. Oycowie Ss: idko to Chryzoftom S: 
lib: 3. de Sacerdotio. Cyril Alexandryifki lib: 12. in Io- 
an: Cap: 55. Ambroży S: lib: r. de Poenitentia Cap: 7» 
AuguftynS: Epift: 180. yinni uczą, že Sákráment pokuty 
iefł inny y rożny od Sákrámeňtu Chrztu, ani nátym zawi: 
fa pokutá,žeby fobie tylko przypomnieć przyię čie Chrztuę 

y Wie- 
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y wierzyć że grzechy fą odpufzczone, nić więcey nie czy- 
nige żeby były odpufzczone. Toz uznały Koncilia Kon- 
ftancieńfkie Seff: 8. Florenckie in Decreto Eugenij IV. 
Tridentckie Scff: 7. Can: 1. y Sef: 14. Cap: 1. yCan: 1. 
2.34 
|. Argumenta Hereżykow. 
Rgument 1. W ftarym teftamencie, lubo po- 
kuta. była potrzebna ná odpufzczenie grze- 
chow, iednak nie była Sakramentem, więc áni 
w nowym teftamenćie bydź powinna. 
OPen. Chryftus w nowym teftámencie poftánoviť, 
áby pokuta byfa Sákrámentem + temi fowy : Ktorych 
grzechy rozgrzefiyćie, beda rezgrzeffone. Co uczynił zwiel- 
kicy miłośći ku Chrześćianom. W ftárym zaś teftámen- 
čie nie byfo tego pofiźnowienia; y ták ludzie ftárego te- 
ftámentu, fámey pokuty wnetrzney iáko cnoty zdżywali, 
dla odpufzczenia grzechow , ktora że im trudniey przy- 


chodziła, trudniey tež doftepowáli grzechow odpufzcze- 
nia. 


< Argument 2. Auguftyn S: lib: de Nuptijs & Con- 
cupilcentia Cap: 33. mowi. Chrztem nie tylko grzechy 
przed Chrztem popełnione, ale y te ktore popełnione 13 
po przyięciu Chrztu odpufzczone bywáig. X Fulgentius 
lib: de Fide ad Petrum Cap: 30. Chrzeft nazywabydz Sá- 
kiámentem wiáry y pokuty, lákož y u Ľukaľzá S: Cap: 
y czytamy, že lan S: przylzedł onowietlác Chrzeft poku- 
ty na odpufzczenie grzechow. Więc Chrzeft nie ieft Sá- 
kráment rozniący fię odSákrámentupokuty. 

Oapowiefi. Auguftyn S: nie mowi, żeby Chrzeft y 
pokuta, iedenże był Sakrament: y owizem Auguftyn $: 
tamże uczy, że rożni fig Chrzef od pokuty; mafię tedy ro- 
zumieć Auguftyn 3: że Chrzeft ponieważ ieft początkiem 
y fundamentem Sakramentu pokuty, iáko y innych Sákrá- 
męntow, y czyni człowieka ipofobnego po „hlas 

ra- 
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krámentow, tedy Chrzeft nie przez fię, ale przez przyddny 
Sákráment pokuty, maodpufzczać grzechy po Chrzčie po- 
peínione s ytym fenfem tylko mowić fig može, že Chrzeft 
pomienione grzechy odpufzcza, iż cłowieka gdy Chrzeft 
przyimuie, tedy czyni Ipofobnym , aby ználažízy lie w 
grzechach po Chrzčie popełnionych, mogł przyiąć inny 
Sákráment pokuty S: na odpufzczenie grzechow, ktorego- 
_ by przyiąć nie mogł, gdyby wprzod nie był ochžczony. 
Do tego Sákráment pokuty može fię nazwać Chrztem, nie 
žeby był prawdziwie takim poftánowionym z wody pra- 
wdziwey poláney na ciało, á duchownie obmywaiącey du- 
fze z grzechu pierworodnego, y poftánowlonym ná tych 
fowách. la čiebie Chrzczę Sc: dle fię może nazwać 
Chrztem w podobieňftwie tylko do Chrztu prawdziwe- 
go, wtym záš ieft podobienftwo, że idko Chrzeft názwá- 
ny odobmyčia, wodą prawdziwą ná čiáťo wylána, ebmywa 
z grzechu pierwodnego dufzę, ták Sakrament pokuty, ża- 
ľem y fpowiedzią, wyčifkáigca łzy z (ercá, á ná czás y z o- 
czu, obmywa dufzę zgrzechow włafnych, y one oczy- 
fzcza, Fulgentius też rozumieć fię ma, że gdy człowiek 
doroffy przyimuie Chrzeft S: tedy powinien mieć wiarę 
y žal zá grzechy, według onych fow. AA: 2. Pokutnycie 
y Cbrzefi przyśmuyćie. Czego y Ian S: nauczał, álbo tež 
Pokutę nazwał bydz Chrztem dla podobieńftwa, nie žeby 
była Chrztem (ám3 rzeczą. Ą 

Argument 3. Sákrámentá fię rożnią przez rożność 
łafk Bofkich, ktore fpráwui4 w człowieku, á że iednáž ieft 
łafka Bofka, ktorą (práwuie Chrzeft, y ktorą (práwuic Sá- 
kráment pokuty , bo iáko Chrzeft fprawuie lalkę Bofką 
pierwfzą, w ktorey fię człowiek odradza, y żyćia ducho- 
wnego nabywa, tak y Sakrament pokuty. Więc tak Chrzeft 
iáko y pokutś ieft ieden Sakrament, 

Odpowief. dáko żyćie przyrodzone przez národze- 
nie nabyte , á gdy ieft przez śmierć ftrácone, y przez 
wfkrzefzenie przywrocene, lubo iednoż ieft, przećięż nie 
iednym śle rożnym fpofobem, y przez rożne opie 

iáko 
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iako fą narodzenie y wfkrzefzenie życia iet midne, ták ży- 
cie nádprzyrodzone, złafki Bofkiey pochodzące, lub co 
fig tknie matury y iftoty, iednoż ieft fprawionc przez Chrzefł 
y przez pokutę, nie icdnym iednák fpofobem śle przez ro- 
žne iftotnic ákcyc; przez duchowne odrodzenie fię dufzy 
Chrztem, y przez duchowne wfkrzefzenie pokutą$: Do 
tego że fálká Bofka przez Chrzcft fpráwiona, inny. ma fku- 
tek, to ieft grzechu pierworodnego odpufzczenie, 4 inny 
ma fkutek fafká Bofka fpráwiona przez Sákráment pokuty. 
to iet odpulzczenie grzechow z włałncy ofoby grzefzniká 
popeinionych po Chrzdic przyiętym, dla tego też rożnedą 
pomienione fálki Bofkie, á zátym y Sákrámentá Chrztu y 


pokuty, f3 rożne. 
Artyku? trzeli. 
JEsi Spowiedź albo wyiáwienie wlzyftkich grze- 
chow przed Kapłanem, potrzebna ieft do zbae 
wienia, z poftanowienia y przykazania Chryftufa. 
Utrzy y Kálwini pozwaldią ná fpowiedź generalną 
grzechow w pofpolitošci, pozwaláig y ná [powiedz pry- 
watną y fekretng grzechow w ofobnośći przed Kapłanem, 
ale trzymáia, że lubo ieft pożyteczna, nie ieft iednśk po- 
trzebna do zbawienia, śni prawem Bofkim przykazána, śle 
tylko prawem ludzkim, y wolno hię fekretnie fpowiedać, 
wolno nie, y ná fpowiedzi wolno nie wfzyfikie grzechy wy- 
iawić przed Kapfanem, ale tylko te, ktore mu he wyjawić 
podobaią. Kátholikom zás Konkluzya, 

Spowiedz fekretna wlzyftkich grzechów w ofobne- 
śći, ieft do zbáwienia potrzebna, z peftánowienia y przy- 
kazania Chryftufa. 

Probácya 1. Máth: 16. rzekł Chryftus do Piotra $: 


- Tobie dam klucze Krolefitwa Niebiefkiego, y cokolwiek związejt 


ná ziemi, bedžie zmigzano y m Niebie, d cokolwiek rozsvigzej] ná 

žiemi, bedžie rozwiązano y m Niebie. Tákže u laná S: © ap: 

20. czytamy, Weście Ducha S: ktorym grzechy odpuścićie, ode 
Ss PH- 
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puísczone im f4, a ktorym grzechow nie odpuśćicie, nie będą im od- 
pufczone. Gdzie Chryftus dał władzą Apoftoľam y Sukcef: 
{orom ich, odpufzczać grzechy ludziom, láko też y nie od- 
uśćić grzechow ludzkich gdy należy; á że Apoftołowie 
iako y Sukcefforowie ich teráznicysi, nie mogą grzelzni- 
kow rozgrzelzać z grzechow, tylko kiedy grzefznicy przed 
niemifwoie przezfpowiedz uftną y fekretną wyidwią grze- 
chy, a iákoż bowiem może Kápfán z grzechu kogo roz- 
orzefzyć gdy o nim nie wie? táko może komu przeczyć 
Abfoluciey y rozgrzefzenia? kiedy nie wie czy ieR nie- 
godnym tey Ablolucicy, ktorey na ten czás icfť niegodny 
grzefznik, gdy fię álbo fpowiedać nie chce; álbo fię nie 
Bo wizyftkich grzechow należycie, y z należytą dy- 
pozycią. Więc iako abfolucya ślborozgrzefzenie z grze- 
chow, dana w moc y władzą Kdpfdńfką, ieft z poftánowie- 
nia Chryftufowego, y prawem Bofkim nie ludzkim utwier- 
dzona, ták y fpowiedž uftna y fekretna wfzyftkich grze- 
chow, bez ktorey abfolucya, albo rozgrzefzenie bydž nie 
może; ieft z tegoż poftanowienia Chryftuľowego, y nie 
ludzkim, śle tymże práwém Bofkim przykazána. 
Potwierdza fig. 1mo, Chryftus Apoftoľom y Suk- 


cefforom ich Kapfanom .daf dwa klucze, y záraz przydał, _ 


co rozwiązelz ná ziemi, będzie y w Niebie rozwiązano, &c: 
Te tedy klucze że fą do rozgrzelzenia zgrzechow, álbo 
też y do nie dánia tákiego rozgrzefzenia, nic innego nie fą 
według wfzyftkich Theologow, tylko ieden klucz ieft u- 
mieiętnośći yofądzenia o grzeízniku, icsli ieft godzien ab- 
foluciey y rozgrzefzenia, adrugi ieft klucz władzy, kto- 
ry ma Kaplan, godnego rozgrzefzyć z grzechów, y przy- 
puścić do Kroleftwá Niebiefkiego, á niegodnego mie roz- 
grzefzyć y nie przypuścić do Niebś, že zás nic może Ká- 
pián olądzić o grzefzniku, ieśli ieft godzien rozgrzelzenia, 
poki grzeíznik przezfpowiedz nie wyiáwi fumnienia (we- 
go y grzechow iwoich ; więc tym fámym, že Chryftus dať 
Kapfanom klucze, to ieft władzą rozgrzefzyć z grzechów, 
álbo tež nic. Atych kluczy nie mogą zażyć Kapłani, tylko 
na 
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na ten czas, gdy grzefznicy przez fpowiedź wyznái4 grze: 
chy fwoie Kapfanom, toć żeby te klucze, álbo tá władza, 
nie była prożno y dáremno dána, przykazał Chryftus wier- 
nym fpowigdáč fię przed Kápfánámi, y od nich odebrść 
grzechow odpufzczenie, bez ktorego człowiek zbawiony 
bydž nie može.“ 

Potwierdza [ie 2do. Tym fámym že Chryftus dať 
moc Kapłdnom, áby grzefznikow rozgrzezáli z grzechow, 
álbo też denegowoli im rozgrzefżenia; uczyniť ich Du- 
chownemi Sedžiámi, áby ofądziwfzy grzefznikow bydž 
godnych rozgrzefzenia, rozgrzelzyli ich od grzechow, á 
Nicbo przyfądzili; ofadziwlzy ich záš bydz niegodnych, 
denegowśli im dbfoluciey y Niebá odľadzili. Wifzák ták 
Chryftus powiedział Mach: 18. Cokolwiek zmiążecie nd jie- 
mi, będzie zrvigzano y w Niebie €$c. A że żaden Sędzia nie 
może dekretu y fentenciey ferowść, poki przed nim wi- 
nowáycá nie wyzna grzechów fwoich. Więe y Kapfan iá- 
ko Sędzia Duchowny, nie może dźć abfoluciey od grze» 
chow, y przylądzić Niebá, poki grzechow fwoich onemu 
przez {powiedz nie wyidwi, iáko tež nie może grzeízniko- 
wi denegować ábľoluciey y odfądzić go od Nieba, poki 
przez (powiedz iego že iey nie chce czynić, albo nie na- 
ležyčie czyni, nieuzna, iż ieft nie godzien rozgrzefzenia, 
7 nie godzien ieft Nieba. Więc iáko grzefznikowi potrze- 

na rzecz ieft, áby mu Kapłan dał abfolucią, y Niebo przy- 
lądził, bez czego gdy w grzechach zoltále, zbawiony bydz 
nie może, á to ieft z poftanowienia Chryftufowego, tak 
mactan potrzebna ieft do zbawienia Ipowičdz wfzy- 
ftkich grzechow przed Kápľánem, áto z poltánowienia 
Chryftufá y z prawa Bofkiego , ponieważ bowiem dbfo- 
lucia bydz nie może bez fpowiedzi, á abfoluciajieft z poftá- 
nowienia Chryfłufa, toć y (powiedz ieft z poftanowienia 
Chryftufa. 

Probacya 2. Chryftus Pan Sákráment pokuty pofa- 
“wif temi fowy loan: 20. Ktorym grzechy odpuśćicie, będą 
s odpujfczone, €9c. Więc oraz poftanowił y fpowiedz 
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uftng wízyftkich grzechow w olobnośći, bo powiedz 
uftna iftotnie należy do Sakramentu pokuty, że bowiem 
Sákráment pokuty poftánowiony ich naklztałe Sądu Du- 
chownego, gdzie Kápián iako "Mmm UO v 
rzelznik godzien left, aby go: fentencją fwoią, to iek db- 
Ślucij uwolnił od grzechow, y przyfądził mu Niebo, áw 
każdym tądzie, oprocz fentenciey Sędziego, powinna bydz 
Conteffata, álbo: wyznánie winy, y grzechow winowdycy. 
Tedy y w Sakramencie pokuty, nie tylko powinná bydz 
abialucya Kapfańfka, śle tež y Ipowiedz grzefznika. A zd- 
tym Ghryftus že poftanowił Sakrament pokuty, do ktore- 
go należy iftotnie y abfolucya: Kápľáňíka, y. (powiedz. po- 
kutuiącego ; tedy poftanowił Chryftus, žeby grzefznik 
znayduiący (ie: w grzechach śmiertelnych, fpowiedał fię 
przed Kapiźnem, y ad niego wziął abfolucyą, álbo roz- 
grzefzenie:. 
Poiwierdza (g. Chryftus ludziom grzefznym przy- 
Kazał pod utrára zbawienia wiecznego pokutowśó, y Sa- 
krament pokuty przyimowść,. temi fowy:. Czyńćse pokutę, 
y Luc: 13. Jeśli pokuty czynić nie będziecie, m/šyfčy. zginiecie. 
Łe zaś do Sakramentu: pokuty iftotnie należy abiolucya 
Kapłdńfka,. według onych How Chryftulá , ktorych grzechy 
pdpuśćicie, będą: im odpuficzone, dktorych grzechy zátraymačie, 
beda zátrzymáne. To zaś bydž nie może bez fpowiedzi 
grzefznika, dla tego y fpowiedz włzyftkich grzechow ifto- 
tnie należy do Sakramentu pokuty. Więc przykazawizy 
Chryftus Sakrament pokuty przyimowác,. rofkazat oraz 
czynić y (powiedź. A ch 
Probacya 3. Auguftyn S: lib: 4. de Baprilmo Cap: 
24..ták difzkuruie. Co zówyle bez przefłanku od poczgtku fwe- 
go mfšyfick Kośćioł S: trzyma; to že icf z podánia Apofioifkiego 
wierzyć potrzcbá z. á że w Kośćiele Katholickim od początku 
iego zawłze bez przeftanku bywálá Spowiedz Swięta fe. 
kretna y uftna: wizyftkich w ofebnośći grzechow,-iáko fá 
rzy Doktorowie Koščielni świadczą, rewiduiąc pilmá ici 
przez wizyfikie wicki, A naprzod 3: Ireneus drei 
to- 
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ktory żył pierwfzego wieku blifko po Apoftołach lib: r. - 
Cap: 9. epifuie niektore białegłowy, fekretng fpowiedz 
grzechow wok taiemnych:czyniące, takąż fpowiedz Cer- 
doná niciakiego opifuie lib: 3. ©ap:.4. Tegoż wieku ná 
końcu żył Tertulian, ktory lib: de poenitentia Cap: 9. opi- 
tuie, ziaką dilpozycią grzefznik ná ipowiedź do Káptáná 
powinien przychodzić. Drugiego wieku záraz ná pocza: 
tku po Apoftofách żył Origenes, ktory z. Homilia in Levi- 
ticum pilze o fpowiedzi przed Kápľánem czynioney na 
odpulzczenie grzechow, á [powiedži grzechów w ofobno- 
Ści, y nie tylko publicznych, dle y tdiemnych;. bo pifze o 
takicy fpowiedzi, ktora człowiekowi przychodzi z pracą y 
z.wielkim wltydem, táka zás fpowiedz nie może bydz tyl- 
ko grzechow wofobnośći, choć y tdiemnych iednak wyia- 
wionych, káždy zofobná wyražáiac. Tegoż wieku lub 
poznicy żył S: Cypryan Męczennik, ktory Serm: $. de la- 
plis, upomina Wiernych, áby przed przyięciem Kommu- 
niey 5: fpowiedź io Kapiźnem czynili wízyftkich 
{wych grzechow, tákže y difponuiąc fię ná śmierć, Trze- 
Giego wieku Żył S: Arhánázy, ktory pifząc ná one fowá 
S: Ewangelicy, že Uczniowie Chryftufá odwigzáli oślice, 
mowi, ieśli iefleś w wiezách grzechowych, poday fię pod 
władzą Uczniow-lezutowych, á Gi rozwiążą cię według 
onych. How Chryftufżi: E okolwiek rozwigżećie ná ziemi, bę- 
dzie y w,Niebye rozwiązano, Zył tego wieku S: Bazyli, kto- 
ry Regula 229, uczy, že iáko Medykowi čiátá, naležy opo- 
wiedzieć. całą (woię chorobę „ á nie deść powiedzieć 
w pofpolitości,iż człowiek choruie, ták Medykowi dufzy, 
to-iŠít Spowiednikowi należy grzefznikowi fię wyfpowie- 
dać grzechow. nie w pelpolitośći, ale wfzyRkich w ofobno-- 
śći. Y tenże Regula 229. mowi, beral: przedtemi wy- 
łiwić grzechy, ktorym powierzone ich izafowdnie tdie- 
mnic, gdzie S: Bźzyli nie dáie ná dobrą wolą fpowiedść fię, 
ále mowi, iż fię potrzeba ipowiedźć ; á mowi o fpowiedzi 
grzechow nie w pofpolitośći, śle wizyftkich w ofobności, 
! 98-3, bo 
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bo Regula 288. racyą tego dźie, áby należytą y proporcie- 
nalną Spowiednik náznáczyť pokutę miska za wickíze 
grzechy, mnieyfzą zá mnieyfze grzechy. Gzwartego wie- 
ku S: lan Chryzoftom Homil: 30. in Genefim, ták Wyrá- 
znie mowi. Ponieważ wefzliśmy iuż w Wielki tydzień 
Ovadragelimy zťáfki Bofkiey, więc tesaz tym bardziey 
posčič powinniśmy, y modlić fię, y czynić pilną y zupełną 
powiedz grzechow; á mowi o fpowiedzi grzechow przed 
Kapfanem ; co czytamy u niego lib: 2. de Sacerdotio. 
Tegoż wieku żył S: Hieronym, ktory fuper Caput 16. 
Math: pifzący, ták mowi. Bifkup álbo Kapłan gdy zu. 
rzędu fwego wyfłucha fpowiedzi rożnych grzechow, wie 
kogo ma rozwiązać, á kogo związać, Auguftyn S: tegoż 
wieku żyiący lib: $0. homiliarii homil: 12. uczy że Spo- 
wiedz S: od Ghryftufi nákazána ic. A tamże homil: 4r. 
Auguftyn S: uczy, że tá (powiedź powinna fig czynić 
przed Kápľáncm. Po wieku piącym żył S: Grzegorz pier- 
wizy, ktory homil: 26. in Evangelia uczy, že Páfterz po 
wyżnaniu grzechu penitentá, abfolwuie go zniego, ndzna- 
6zdliąc mu pokutę. Y tenże ná tymże micyfcu mowi. Cze- 
mu grzeízniku taifz (umnienie twoie, wyiaw grzechy twe 
przez fpowiedz, Pafterze Kościoła odpufzcząć, y rozwiążą 
cię, ponieważ fpowiedść fię grzechow {wych nie wftydzi- 
teśtię. Ponieważ tedy z pomienionych Oycow Ss: y innych 
láwno mamy, że w Kościele Chryftufowym záraz od po- 
czątku iego przez wfzyfikie wieki trwała fpowiedz uftna 
przed Kapfanem y fekretna wfzyftkich grzechow, toć po- 
winniśmy wierzyć, że taka fpowiedz ieft z poftánowienia 
Chryftufa, y z podánia A poftolfkiego. Gzemuby fámi Lu- 
trzy y Kalwini wierzyć powinni, bo oni przyznáig, ze Ko- 
sčiof Kścholicki Rzymfki, był prawdziwy Košáioť Chry- 
ftufa, przez pięć fet at dáley, aż do czálow Grzegorza $: 
Po ktore látá pokaza s že w Kośćiele Chryftufowym 
ywálá zdwfze [powiedz wizyftkich grzechow w ofobnošci 
przed Kápľánem, z ktorych Kápľán dawał im rozgrzefze- 
niec. Otcyże Swiętey Spowiedzi świadczą dawne y ftare 
Kon- 
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Koncilia, że w Kościele Chryftufowym bywśłź y ieft; id- 
ko to Koncilium Láodyceńfkie pod Sylweftrem Papiežem 
odpráwione. Turoneňfkie y Rhemeńfkie pod Leonem 
trzečím. Mogunfkie pod Leonem Czwartym, y inne, d ná 
oftatku Tridenckie Seff 14. Cap: 3 
Probácya 4. AG: 19. mowi pifmo. Wiele mierzą- 
cych przychodžiťo, [bovicdášac fre J Wyzndige akcje fwoie. Y la- 
cobi s. Spowiedaycie fię grzechow wafzych ieden przed 
drugim. , Tu Iakub S: tylko fpowiedź wipomniał, y onę 
od Chryftufa nákazáng przypomniał, nie wfpomniał zás o 
Spowiedniku ktory ma bydz, bo to (upponował z Ewán- 
geliey S:, że Spowiednik od Chryftufa naznaczony ieft 
Kápián y Xiądz, śnie Láik, bowiem Chryftus Apóliołók 


y Kapianom rzekł nie Liikom. Ktorych grzechy odpuści- 
cie, będą odpufzczone Śc. Co Zwigžečie albo rozwiąże- 
čie naziemi, będzie związano álbo rozwiązano w Niebie. 

Probácya 5. Spowiedźć fig wfzyftkich grzechow, y 
| 7 wyiáwić przed Xiędzem w[zyftkie 
J 


każdego zolobná, 
fprofnośći náfię choć nayfkrytlze, ieft to akcya ná czło- 
wieká bardzo čieízka y witydliwa. Ktorey fpowiedzi dla 
tego Kosčioť y Przełożeni Koščiofá, żadną miśtąby w lu- 
dzi grzefzących w mowić nie mogli, y im wyper(wddo- 
wać, gdyby to nie byfo przykazánie Bofkie, przykazanie 
Chryftulá, ktory cudownym fpofobem nakłania lercá grze- 
fznikow, aby wierzyli, że to ieft przykazánie Bofkie, y one 
powiedaiąc (ie grzechow twoich, wypełniali. Rádziby 
Lutrzy y Kślwini przyięli znowu ipowiedź uftna y fekre- 
tną wlzyftkich grzechow , obaczywizy, iż po zniešieniu 
icy, więkfze dáleko zbrodnie y wyfłępki między niemi 
fię wizczęły , niźli przedtym były, gdy {powiedz trwałi, 
śle iuż tákicy fpowiedži wmowić nie mogą wludzi roz- 
iwawolonych , bo to ieft ofobliwe fámego Boga dzieło, 
w mowić w grzelzniká (powiedz.  Tśkći Lutízy Nurem- 
bergenícy (iáko pe Dominicus Soto 4. fent: dift: 18. 
qe: 1. art: 2.) gdy po znieśioney (powiedzi wizczęły fię 
wiekíze 
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więkfze zbrodnie nizli przedtym, pifáli do Károlá pigte- 
go Celárzá, aby on prawem fwoim poftánowiť znowu fpo- 
wiedz, ktorą ich głupią prozbe śmiechem zbył:Cefarz, dla 
tego iż to nieludzkie, śle fimego Bogá dzieło przywieść 
ludzi do tego , y rofkazáč žeby (ie fbowiedáli grzechow 
iwoich Ikrytych, ffmemu tylko Bogu wiadomych. 
Argumentá Teretykom. 
J Roument 1. Innocenty trzeči Papież in Ca- 
pite Omnis Utriufýj Sexus poftanowił y przy- 
kazał fpowiedź ; iako też toż przykazanie ftało fię 
na Końcilium Lateraneńfkim. 2. Neétarius Bi. 
ikup Konftantynopolitańfki zniof (powiedź, iako 
pilze Sozomenus, ktoreyby-byľ znieść nie mogł, 
gdyby byla prawem Bofkim poftánówiona. 3. 
Chryzoftom S: Sukceffor Nectariufa homil: 2. in 
pial: so. tak mowi. Grzechow twoich [powieday ` 
fię żebyś zá nie żałował, ieślibyś zás kenfundo- 
wał fię fpowiedać fię onych, to fie ich fpowieday 
w fumnieniu twoim, nie mowię abyś fię ich {poa 
wiedał wfpołfiużebnikowi twemu, ktorybyć ie ex- 
probrowaf, fpowieday fię ich Bogu, ktory ie od- 
pusčic może, dotąd S: Chryzoftom. Więcóze. 
powiejł wa pierwjóy Zarzut; Ze áni Innocenty Papież, 
dni Koncilium Lateraneńfkie poftánowili fpowiedz, śle 
ią poftánowiŤ y przykazať Chryftus, iákošmy iużepokazali, 
y zBycow 3s: dowiedli, že od początku Kościoła przed 
łmiocentym Papieżem, yprzed Koncilium Láteránenfkim, 
iuż była fpowicdž w úžywániu. Innocenty tedy Papież y 
Koncilium Láteráneńíkie, nie fpowiedź poftánowili, śle 
tylkonáznáczyli czas (powiedzi, to icft žeby każdy Kátho- 
lik, [powiśdałfię naymnicy raz wrak. Ná 
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Ná drugi Zarzut odpomiejš. 12 zá czálow Nektártufzá, 
był ten zwyczay, že zá konfenfem Penitenta, Spowiednik 
wyiawiął niektore iego grzechy ludziom obecnym, dla 
więklzego wftydu grzefznika, z czego że bywały pogor- 
fzenia, dla tego zniofł to Bifkup Swięty, ále-nie powiedz. 
Były ten zwyczay zá Nektariufza, że ludzie ala taj 
tnie y fekretnie Xiędzu fię fpowiedźli „grzechów twoich, 
dle publicznie y w głos przy innych ludžiách, co wielu 
od fpowiedzi odražáfo , ktory zły zwyczay zniof Nekta- 
riufz, | | 

Ná trzeci Zarzut odpowieff, że Chryzofłom S: mowi 
ofpowiedzi publiczney y głośney przy ludziach, ktorą ná 
wolą dawał káždemu, co fię iawno dowodzi zlámych iego 
pomienionych fow, gdy mowi,dby [ie nie fpowiedał grze- 
{znik wfpołfużebnikowi fwemu» przez ktorego rozumie 
fię nie Xi4dz fpowiednik, dle każdy láik obecny, będący 
przy publiczney y głośney Penitentá fpowiedzi, ktoryby 
mogł cxprobrować grzechy drugiego. A lubo dźley Chry- 
zoftom S$: mowi, zeby fię powiedac Bogu, -tedy temi fo- 
wy od fekretney fpowiedzi fuchánia, nie exkluduie Xiedzá, 
bo nie mowi fimemu Bogu fpowiedść fię, ale tym fámym 
każe fię y Xiędzu fpowiedać táko Wikáriemu Bofkiemu, 
y powagą nie fwoią, dle Bofką rozgrzefzatącemu Peniten- 
ta, co left fpowiedać fiè Bogu, gdy fię kta fpowieda iego 
Namiefnikowi, od Boga na to poltánowionemu. Ze Chry- 
zoftom S: od ffuchdnia fpowiedzi fekretney, nie exkludu- 
ie Kapfana, y ztądłatwo fig dowodzi, že ná innych miey- 
fcách pilma fwego lláwno mowi, żeby fię przed Káplánem 
każdy grzechow fwych fpowiedał, ták czytamy u Chryzo- 
ftomá S: lib: 2. de Šacerdótio, & lib: 3. mowi Chsyzo- 
ftom Swięty: Kapfani Lewitowie ftárego Teftámencu, nie 
uzdrawiáli od trądu cielefnego, dle tylko uznawáli, iesli 
cziowick był od trądu uzdrowiiony. Kśpłdni zás Nowe- 
go Tefkámentu, nie tylko dekláruia, ale y uzdrawiśią od 
trądu duchownego, dotąd Chryzoftom Święty. 

slrgument 2. Chryftus nie dať władzy Káplánom, 
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aby z grzechow rozgrzefzali ludzi, śle tylko żeby im oznáy- 
mili y deklárowáli, że im fą grzechy od fimego Pana Boga 
odpulzczone, y on fam ich rozgrzefza: Láčzym z tey mid- 
ry fámemu Panu Bogu należy fiefpowiádác, anie Xiędzu. 

Odpowief. W tym Argumenčie heretykow tylko ią 
flowá, á fundamentu mowy nie málz. Chryftus bowiem 
dał władzą Kapłinom grzechy ludzkie przez abfolucyą 
odpufzczać , iako wyrśznie mamy wPifmie$: Joan: 20. 
Ktorým grzechy odpuščičie, będą odpuficzone, á ktorych grzechy 
zátrzymaćic, będą zátrzymáne. gdzie pifmo nie mowi, kto- 
rych grzechy deklarować y opowiádáć będziecie, že [A ad 
Boga odpulzczone; ále mowi, weščie Duchá S: y ktorych 
grzechy odpuščičie, będą odpufzczone &c. lákož gdyby 
fam Pan Bog bez Xiędza odpuízezať grzechy, toby Xiądz 
zatrzymać grzechow nie mogł, y denegować śbfolucyey; 
boby pewności nie miał, iesli grzelznik nie ieft rozgrze- 
{zony od Pana Bogi: ž przečie Kapłan ma moc iáko roz- 
grzelzyć, ták y nie rozgrzelzyć gdy nałeży; Nád to Chry- 
ftus P. dať klucze Kroleftwá Niebielkiego Kápľánom, to ieft 
władzą związać albo rozwiązść grzeízniká: A że klucze 
niefą nato, žeby znakiem były otworzenia álbo zamknie- 
nia, dle fámş rzeczą zámykála álbo otwierdią: Więc y Ká- 
plán maiący klucze władzy do rozgrzelzenia albo nie roz- 
grzefzenia, lám4 rzeczą rozgrzefza z grzechow, albo de- 
neguie rozgrzelzenia, gdy tego trzeba. 

Argument 3. Lubo z poftanowienia Chryftufź, Ká- 
pfani maią moc rozgrzelzyć grzelznika, ztąd iednak ;tyl- 
ko to fig wnieść može, że Kapłani mogą ważnie rozgrze- 
fzyć grzefznika z grzechow, gdy zfwoicy dobrcý woli, 
ich fię onemu fpowiáda, nie ma iednák 'grzelznik z przy- 
kazania Bofkiego obligácycy (ie fpowiśdać, aniteż do te= 
go idkicy potrzeby, bo bež fpowiedzi Sákrámentálney, in- 
nym fpofobem može dofłąpić grzechow odpulzczenia, te 
ich przez fkruchę y žal zá grzechy, 

Odpowie. Iż iuż w rácyách pokazálismy, że fpo- 
wiadać fię grzechow, nie dał Chryftus ná wolą wały, 
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dle im przykazał fpowiedz, ktora nie tylko ieft grzefznikó: 
kowi pożyteczna, dle y potrzebna do zbawienia; bo żę 
ábfolucya ieft potrzebna do otrzymania grzechow odpu- 
fzczenia, a abfolucya zás nie możebydź bez (powiedzi, toć 
y (powiedz ieft potrzebna, aby grzelznik doftąpił przez nię 
grzechow odpufzczenia; alubo wprzypadku, y gdy Spo- 
wiednik bydz nie może, grzechow odpufzczenia dofłąpić 
może człowiek bez fpowiedzi, przez fimę fkruchę y žal zá 
grzechy, że iednak taki žal ief y a powinien z inten- 
cyą fpowiadaniafię, gdy Spowiednik będzie; tedy mogąc 
kto mieć Spowiednika, ma obligacyą przed nim fię ipo- 
wiádáč, ániby naten czas był doftáteczny fam żal zá grze- 
chy bez fpowiedzi, ktora ie z przykazania Bofkiego; iako 
gdy kto wodą ochrzczony bydz nie może, do zbawienia 
icgo dość ná ten czás mieć wolą dobrą przyięćia Chrztu 
z wody, ktory pod utratą zbawienia przyiąć powinien, gdy 
to bydz może. | 

Argument 4. Marya Magdalena y S: Piotr, otrzy- 
mali grzechow odpufzczenie bez fpowiedzi. Więc Kc. 

Odpowieff. Le iefzcze ná ten czás nic była fpowiedź 
przykazdna, ktora dopiero zofśła przykazána po Zmar- 
twychwftaniu Chryftufowym. Do tego grzechy Piotrá S: 
y Marycy O ne fa prawdą bez fpawie- 
dzi, śle ię to ftało z ofobliwego przywileju Chryftufá, kto- 
ry nie wfzyftkim fużyć powinien. 


Artykuł Czwarty. 
Eśli człowiek otrzymawízy przez fpowiedź y 
abfolucyą grzechow odpufzczenie može y po- 
winien przez akty fwoić trudne y pracowite, to 
left modlitwy, pofty, iałmużny, &c. uczynić Pá- 
nu Bogu fatisfakcyą albo nadgrodę, tą Intencya, 
aby Pan Bog, y karanie doczelne, ktore fobie zá- 
1t2 cho- 
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chował, aby człowieka karał ná tym. lub- na dru- 

gim świecie, odpuščiť ? 

I Uerzy y Kálwini trzymál4, że człowiek nie może Panu 
Bogu, żadney uczynić fatisfikcycy y nagrody zá te krzy- 

wdę y obrazę, ktorą mu grzechami {wemi uczynił, ani po- 


winien czynić ákcyi trudnych y pracowitych, iáko fą po~ 


Ry, ćidła mortyfikácye , zeby fię tym uwolnił od karánia. 
doczefnego, bo żadnego karania. doczeľnego człowiek nie 
icf winien, álbowiem odpuściwizy Bog człowiekowi grze- 
chy, odpufzcza zátaz wfzyftko karánie, ták, iż żadnego ka- 
rania doczelnego fobie nie zichowuie, ktorymby go karaf.. 
Kátolikow. zás wfzyftkich ief zgodna: 
Konkiazya pierwfa. 
I Ubo: Bog odpufzcza grzechy y karanie wie- 
s.d i zj a” „5 r . . Me 

czne, częito iednak zachowuie fobie karanie 
doczefne , albo raczey przemienia karanie wic- 
czne, wkaranie doczelne, żeby nim karat czło» 
wieka na tym albo na drugim świecie. 
Probácya te Koncilium Tridenckie Sef. 14, Cap:.8. 
== tak uczy y ftanowi temi fowy: Święty Synod dekldruie, 
że to.iefi falk: y przeciw ffowu Bożemu, zeby Bog zásfe odpu- 
ści wfielkie karanie, odpuśćiw/iy grzechy y wings, tamne bowiem 
fa tego przykłady m Pifmie Świętym, oprocz Bojkiey tradycyey.. 
IJotad Koncilium.: 

Przykłady záš tego w Pifmie Świętym, ná ktorych 
fig pamienione Koncilium funduie, łą te: Gen: 3. Pier- 
wízym Rodzicom náťzým, odpuśćiwfzy Bog grzech śinier- 
telny niepofufzeńfiwa, y karanie wieczne náznáczyí im 
karánie docželne, śmierci, pracy, &c. y potomítwo ich 
pod toż pódpada karanie, lub wiele ich midią odpufzczony 
fobie grzech pierworodny. Num: 28. Aáron maiąc od- 
pulzczony grzech niedowidritwa, fkardny był doczelnie, 
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do Ziemi ludowi Izraelfkiemu obiecdney. 2, Regum 12. 
Dawid lubo miał odpufzczony fobie grzech cudzołoftwa 
y zaboyftwa, iednak był doczelnie karany śmiercią: fyná 
fw ego. 2, Reg: 24. "Fakże Dawid karany był doczelnie 
powietrzem ná: lud iego od Páná Boga przepufzczonym. 
lubo mu Bog odpuścił był grzech pychy y nadętości, kto- 
rg miał ná ten czás, gdy lud {woy liczyć kazał, wiele go. 
miał tysięcy ? S KASA | 
Rzeknieff z Kdlwinem. Gdy Pan Bog karaf doczefnie 
Dawidá: nie karał go ná zemftę za grzech popełniony, śle 
go karał ná to, żeby w przyfzłe grzechy więcey nie wpa- 
dał, y żeby fię exercitował w Cnotách z okázycy karania. 
Odpowie, Ze ten Zarzut heretycki ieft przećiw pi- 
(mu S: ktore wyrśżnie mowi, że dla tego Dawida P. Bog 
śmiercią fyná fwego Skarał, že dať. zśiebie pogorízenie y 
okázya. nieprzyiaćiołom Bofkim do blażnieckiwa: Więc go 
Bog fkarał za grzech przefzły. Do tego wiele grzefzni- 
kow P. Bog karze śmierćią doczefną, odpuściwfzy im grze- 
chy, láko fkarał Aárená y Moyzefzá, ktora w nich kara, 
nie może fię mówić, iż fię dla tego ftáťa, zeby lie w cnotách 
exetcitowáli, y przyłzłych grzechow fię firzegli, dle fię tyl- 
ko mowić może, że taką karę ponieśli zaprzelzły grzech, 
na zemRęiego. NŃaoftatek Joan: $. czytamy, že Chryftus 
uzdrowiwfzy człowieka, ktory ćierpiał paraliż przez 38. 
lat, rzekł mu: Oto zdrow teftes, iufize nie grze, żeby Cię co 
gorfego nie potkdło. Zkąd láwno ieft, że pomieniona choro- 
ba, była człowiekowi kardniem zá grzech przefzły, á iuż 
z Miłosierdzia Bofkiego, dla ták długiey chorego'ćierpli- 
wośći przedtym odpulzezoný, , | 
Probdcya z Qycow Świętych. Auguftýn Sz trad: 124. 
in Joan: mowi. -Dľužjše iefikardnic, á mżeli wind, žeby fig nie 
ddálá bydź mála winń, gdyby % nią jkończyło fię karánie.. Ten- 
że Auguftyn S: inenarratione pl: $0, ták pifze:* Pramdęś 
ukochał, że grzechy ktoreś odpuślił, ase bez kardnia odpuščites. 
Yramże. Sporviádásacemu fię wybaczyfi, dle fimego Siebic karzą- 
cemu. Fak fie zóchowuie S 1 y prawda, mitosierdzie, 
rza że 
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że człowiek uwolniony sefl od grzechu. prawda, że człowiek odnosi 
káre zá grzech. Tegoż nduczaią Origenes hom: 8. in Levi- 
ticum. Tertullianus lib: de poenit: in fine, yinni. 
Probácya3. `Y między ludzmi to fię znayduie, że lu- 
bo ieden drugiemu odpuśći nicprzyiażń y gniew, iednik 
potrzebuie po nim a. y nadgrody zá krzywdę y 
obelgę, ktorą od niego cierpiał z ták y Bog, lubo człowie- 
kowi fpowiadaiącemu fię grzechu (wego, y zań żafuiące- 
mu, odpufzcza gniew fwoy, y przypulzcza do {wey przy- 
iážni ; iednśk nie wizyftko odpufzcza karánie, Częścią žeby 
fię fprawiedliwośći iego zá dofyć ftało, częścią żeby lu- 
dzie ztąd nie mieli okázycy do więkfzych grzechow, gdy- 
by im grzechy były odpufzczone bez wfizelkiego kará- ` 


nia, 


Konklúzya druga. 
Može czlowiek y powinien Panu Bogu fatis- 
fakcyą y nagrodę przez modlitwy, pofty, 
iałmużny, y przez inne ciąłą mortyfikacye, uczy- 


nič, żeby mogł doftąpić odpufzczenia karania do- 
czefnego, ktore iefł winien zá grzech śmiertelny, 


lub fobie odpufzczony. 

Robácya 1. foćlis 2, Nówroćcie fie do mnie cdłym fercem má- 

Sym m poščie y wpłśczu, Danielis 4. Grzechy twoie odkup 
sáťmužng, przez grzechy zaś znáczy fię karanie doczefne zá 
grzechy, ktore ponošiť Nábuchodonozor od Pana Bogá, 
odktorego żeby fię uwolnił przez iafmużnę, ták mu per. 
fwadował Dániel Prorok. Jone 3. Niniwitowie mieli fie 
z miáftem zapaść zá grzechy fwoie, śle že P. Bogu pokutę 
y latisfikcyą czynili, w modlitwách, poftách, cylicyách, te- 
dy im P. Bog to doczefne odpuščiť karánie, refpektem po- 
kuty y fatisfákcyey od nich uczynioncy Panu Bogu, iáko 
mowi Pifmo S: tamże. Y obaczyrsfty Bog uczynki ich pokutne, 
8/6 uczyni? tego zlego, ca Z niemi miał uczynić. Ktora Niniwi- 

tow 
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tow pokutę y fátisfákcyg wyffawia fam Chryftus u Ľukaľzá 
S: cap: rt. Luce 3. lan S: Chrzciciel ludzi napominał, 
mowiąc : Czyńcie godne pożyżki pokuty. Chryftus Matt: 11, 
powiedział niektorym miáftom, iáko to Korozáim y Beth- 
faidzie, że im biádá z tąd, iż pokuty czynić niechciały, lu- 
bo tak wielkie cudá Chryftufź widziały, Luce 13. Czyta- 
my. leśli pokutować nie będziećie, wfy[cy zginiecie, ióko onych 
ludzi osmnaftú, ná ktorych wieża m Siloc upadła, y ich zabiła, 
YPawełS: 2, Cor: 6. tak mowi. We mjóyfikim ták fe [bra- 
mmy, tak należy fługom Bofkim m wielu pofłich E$c. Więc mo- 
że y powinien człowiek fatisfakcyg y pokute czynić Panu 
Bogu, ná otrzymanie odpufzczenia karánia doczefnego, á 
tá fatistakcya bydź powinná przez modlitwy, pofty, y inne 
ciala mortyfikścye. 

Probácya z. Koncilium Tridenckie Sefi 14. Cap: 
9. tak mowi: Nie nal. ży, áby łafkawość Bolka odpaščiťá 
nam grzechy bez wfzelkicy nalzey fatistákcyey: Więc 
może człowiek uczynić-Panu Bogu fatistakcyą zá grzechy, 
ponieważ Koncilium wyciąga to po każdym, aby czynił ía- 
tisłakcyą y nagrodę Pánu Bogu. 

Probácya 3. Karánie doczefne, ktore winien czło- 
wiek zá grzechy, ieft fkończone : Więc człowiek zá nie 
dofyć uczynić y nagrodzić može Pánu Bogu przez fwoie 
dkcye pracowite y trudne, iáko (43 modlitwy, pofty, ©. c. 
ktore tež także l% fkoficzone, á karzgce y trapiące człowie- 
ka. Do tego może człowiek przez (we dobreakcye, zafu- 
żyć fobie ná niebo, y ná zbźwienie dufzy: Więc także 
može y przez fwe pokutne ákcye, fatisłakcyą y nagrodę 
uczynić Panu Bogu, dla uwolnienia fię od karania docze- 
nego, ktore człowiek ieft winien, y cierpieć go powinien 
ná tym álbo na drugim święcie.. 

Notuy. Ze luboczłowiek nátym świecie może wypoku- 
tować zá karanie doczefne, ktore miał w czyÍcu ponośić, 
idkośmy pokazáli tráktuigc o Czyfcu.. iednák nie zakażde 
karánie doczelne, ktore mu P. Bo nátym świecie cierpieć 
naznaczył, odpokutować może; iáko to Dawid mušiať cier- 
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pieć karanie doczefne ná tym świecie; Aaron tákza yin- 
ni, áni odpokutowść mogli, y przez fwoie ákcye pokutne, od 
niego fig uwọlnić, inni iednák odpokutowali ná świecie 
zá karánie doczefne, ktore tu na ziemi cierpieć mieli, iá- 
ko to Niniwitowie, Nábuchodonozor, y inmi. 
Koskluzya trzecia. 

Ą Oze, y owfzem powinien Xiądz ná fpowie- 

~ dži grzefznikom zadać pokutę albo fatisfa- 
kcyą zawiłłą na modlitwach, poftach, ćiała mor- 
tyfikacyąach, proporcyonalną grzechom ich. 
JpRobdeją piermfia Matt. 16. 65 18. Chryftus Pan dafklu- 

cze albo władzą Apoftofom y Kápľánom, áby iáko mo- 
gą rozwiązać z grzechow, ták żeby mogli związść grze- 
fzniká náznáczeniem pokuty, y obligować go do uczynic- 
nia fatistákcýey Pánu Bogu za krzywdę mu uczynioną, á 
ná doftąpienie odpufzczenia kardnia doczelnego. 

Probácya 2. Koncilium Tridenckie Seff: 14. Cap: 8. 

ták mowi: Powiawi Xteža iáko duch y rofiropnosť poda, meding 
grzechow náznáczyé zbawienne y należyte fatisfakoye álbo pokuty. 
Tegoż uczą Oycowie Ss: Leo S: in epift: 91. ad Theodór: 
Srzodkuiący między Bogiem y ludźmi, tę Przelożonym Koščiotá dať 
wiidzą, áby fpowiódaiącym fig náznaczáli pokuje. X 8: .Grze- 
gorz lib: 3. pifząc in r.Reg: Cap: 7. mowi: Vźrapienie po- 
kuty przygodne iefł ná zgladzenie grzechow, gdy ieß od Xiedzá ro- 
fkazdne. i 
Probdcya 3. Spowiednik ná fpowiedzi ieft Sędzią 
duchownym , dgrzefznik ieft iáko winowayca ná Siebie 
wyznawaiący grzechy. Ze zás Sędzia powinien winowźy- 
cy naznaczyć fatisfakcyą, aby fię dość fiáťo fprówiedliwo- 
Śći; przeto y Spowiednik powinien ná (powiedži grze- 
fznikowi náznáczyc fatisłakcyą álbo nagrodę za winę y 
grzechy iego, aby fię dość ftáťo fbrświedliwośći Bofkicy, 
y áby pokutą y fatisfakcyą náznáczona, grzeíznik wftrzy- 
mać fię mogł od podobnych y innych -przyfzłych grze- 
chow. | Notny. 
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"Noty. Ze człowiek može y fam dobrowolnie zadać 
fobie pokutę, pofty, modlitwy, 8č c. na fatistákcyg y nagro- 
de Pánu Bogu: iako Dawid familobie pokute zadawał, y 
poščiť, 2. Reg: 12. Acháb dobrowolnie także pošciť, y 
Cylicyum nośił ná ubłagdnie Páná Bogá yinni. 

Argumenta Heretyckie. 

Reument 1. Przyiaćiel po przyiaćielu nie 

wyciąga żadnego karania, gdy mu zupełnie 
całą winę y grzech odpufzcza, bo przyiaźń fpra- 
wuie odpufzczenie winy y karania: A ze człowiek 
miawfzy przez Spowiedź grzechow odpulzczenie, 
ftaie fię Bofkim przyiaćielem, y zofłaie włafce» 
Bofkiey. Więc miawfzy grzechow odpufzczenie, 
nie zoftale winien Cierpieć zá nie karania docze- 
fnego, a zatym nie należy człowiekowi czynić po- 
kuty y fatisfakcycy w modlitwach, poftach, iafmu- 
žnach, na doftąpienie odpufzczenia karanią do- 
czefnego. 
()Prowief. lóko wludžiách zachować fię może przyjażń 
( przez to, gdy ieden drugiemu dáruie winę, y cięlzkie 
šmierči karanie, obliguiąc winowáyce, do innego choć 
mnieyfzego karánia, aby fię ták y honor obrážonego nád- 
grodziť, y (prświedliwość nie ginęła: idko to naprzykład 
Krol odfwego poddanego obrażony będąc, ktory zato zá- 
fużył ná karanie śmierci, może onemu upokorzonemu 
przed fobą odpuścić winę, daruiąc go żyćiem, a do fálki 
{wey Pańfkiey y przyiážni przypufzczdiąc: Ztym wlzy- 
ftkim może go oraz obligowść, aby mnieyfze iakic poniof 
Zá to karánie, to teftnaprzykład áby siedział w wieży &c. 
zeby tym (poľobem y honor Krolewfki był nadgrodzony, 
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fprawiedliwość nie vpadátá: ták y Bog odpuščiwfzy grze- 
chy y wieczne karanie człowiekowi: dla lego fkruchy zá 
grzechy y Ípowiedzi, 4 przypuščiwízy:go do łśfki {wey y 
srzylážni,, može gdy chce'przemienić:karánic wieczne w 
Ki jedoczek celna. go do niego,áby ták honor Bofki 
byl nádgrodzony, fprawicdliwość: nie'ginęf, ludzie fię od 
grzechow wftrzymywśli yodftrafzśli. Dość tedy ma czło- 
wick z przyiaźni y fafki Bofkiey, že mu Bog odpuśćiwfzy 
grzechy, odpufzcza wieczne karanie, śni tež zášieft prze- 
tiw przyiażni Bofkicy,.że po człowieku wyciąga karánie 
doczefne;. 

Argument 2. Ezech: 18) Obiecał Bog więcey nić 
pamiętać grzechow T ludzi, ktorzy zá nie wzdycháią 
pokutę czynią, gdyby zaś po odpufzczonych przechach 
należało, zeby Xiędz náznaczať grzelžnikowi fatistakcyg y 
pokutę ná odpufzezenie karánia doczefnego, toby tym fa- 
mym Bog zoftawiwfzy fobie karahie'doczeine, . pámietafby 
ná grzechy ludzkie, y ichby nie zápomniať, luboie iuž raz 
odpuścił :. Więc nie može (ic mowić, žeby po odpufzcze- 
niu grzechow, zoftáwione byfo od Bogá karanie doczefne, 
y žeby zá nie-powinien grzefznik przyiąć fatisfakcyg y po- 
kutę od Xiędzd ná fpowiedzi fobie náznáczong. Do tego 
Pawel S: ad Rom:8. mowi :. Nic potępienia nie mál s tych, 
ktorzy fa 1 Cbryfiuśie Tezušie. A że či fą w Chryftuśie le- 
zuśie, ktorym tą grzechy odpufzczone:. Więc nie fa pote- 
pieni od Pańa Boga ani ná karanie wieczne, dni ná kardnie 
dóczefne ;: śżatym <nie f4 obligowáni do czynienia fatisfa- 
kcyey y.pokuty.. 

Odpowiefć ná text Ezeckieli. Ze lubo Bog zofidwuie 
karśnie dôczefne, y zá nie po człowieku fatisfakcyą wyćią- 
ga, tym fimym iednák: że grzechy odpufzcza y karanie 
wieczne, zapomina o grzechách,y ich iuż więcey nie wfpo- 
mins, ponicważ ich iuž nie chce kardniem wiecznym ka- 
rać. Także y Paweł S: ma fię rozumieć, że w tym czľo- 
wieku, ktoremu : fą grzechy odpufzczone, nic potępienia 
nic malz na wieczne karánic, może iednak bydz potępienie 
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ni doczefne karánie, ofobliwie gdy człowiek nie ma ták , 
wielkiego zd grzechy żalu, iáki był w Márycy Magdalenie 
innych Świętych; ktory doftáteczny był y na zgładzenie 
kasia doczeľnego, diednik ztym wfzyfikim y Marya Má- 
gdálená-oprocz zalu zágrzechy inne pokutneákty czyniła, 
Argument 3. Przez ChrzeR doftępuie człowiek od- 
pufzczenia grzechu karania wiecznego oraz y doczelnego. 
"Więc tež y przez Sakrament pokuty, dofłępuie człowiek 
nie tylko odpufzczenia grzechow, dle y karánia wieczne- 
go, oraz y doczelnego. 
Odpowieff. Łe człowiek Chrzeft przyimuiący, mniey 
Panu Bogu winien, bo grzech iego pierworodny nie ieft 
włafny iego, y z włafncyofoby y wolipochodzacy, dle z 
čudžey oloby y woli, to ieft pierwízych Rodzicow ná- 
fzych. Inne zaś grzechy znayduiące fię w człowieku nie 
ochrzczonym, ofobliwie doroffym, lubo fą iego włalne 
z włalney pochodzące woli; že icdnák od niega (a fapa 
nione zniewiadomośći, iáko od tego, ktory iefzcze nie miał 
świad prawdy ynáuki Ewángeliczney, dlatego f4 mniey- 
fze, y ma człowiek od nich przed Bogiem iaką taką wymo- 
wkę, przeto nie tak ćięfzko ieft winien P.Bogu; 4 zatym Bog 
tákiemu, ktory Chtzeft przyimuie, więkfze pokazuie miło- 
šierdžie , odpufzczdiąc mu winę y całe karánie ták wic- 
czne iako y doczefne. Człowiek zaś po Chrzčie S: gdy 
Sakrament pokuty przyimuie, nie ieft-godzien Bofkiego 
tak wielkiego mifośierdzia, iákiego ieft godzien ten ktory 
Chrzeft przyimuie: bo Sákrámene pokuty przyimuiący, 
popefniť grzechy z woli fwoiey y z dobrą wiadomością, 
láko mátgcy obiasnienie rozumu fwego Zwiáry y nauki 
Ewángeliczney. dla tego fą čiežíze icgo grzechy, że fię 
więkizym pokazał Ńiewdzięcznikiem Bogu, gdy fálke ic- 
go y przyiažň przez Chrzeft otrzymaną, lekce fobie powa» 
żył, wzgárdziť, y odsiebie odrzucił przez grzechy Íwoie, 
zkąd nie godzien, żeby Bog takiemu odpuśćiwizy winę 
wieczne karanie, odpuścił y doczefne, Do tego okawięk 


odradza fię duchownie y rodzi fię P.Bogu, śżenikt fię nie 
Uuz rodza 
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rodzi dla tego; žeby ćierpiał iakie karanie, dle žeby wefo: 
ło żył, dla tego człowiek przez Chrzeft S: wolnym 
fię éié od grzechu y karánia ták wiecznego iáko y docze- 
nego, ofobliwie tego, ktoreby miał ponosić ná drugim 
świecie, bo natymświecie zá grzech pierworodny ponosić 
musi, choroby, śmierć, c. Człowiek záš przyimuiący Sá- 
kráment pokuty, że iśko chory duchownie przyimuie ten 
Sakrament zá duchowną medycynę, ktora bywa z udrecze- 
niem y ślekaniem ciałź, dlatego, tak go powinien przyiąć, 
żeby Cierpiaf ná duchu y ná ciele przez modlitwy, pofy, 
Sc. ktoreby ćierpienie uwolnić mogło czťowická od kará- 
nia doczefnego, naznaczonego od P.Bopá, ktore częfto 
tamuie człowieka od prędkiego wniśćia do Nichá. | 
Argument 4. Chryftus Pan doftátecznie wypokutował zá 
has przezmękęfwoię y śmierć, ktora iśko ieft doftáteczna 
ná zgładzenie grzechow. y karania wiecznego, ták ieft do- 
ftáteczna ná zgfadzenie karania doczefnego, Więc Ste. 
Odpowieff. Lubo męka y śmierć Chryftufowś ief 
zsiebie doftáteczná ná fkutki pomienione, bo ieft waloru 
niefkończonego, idko iednák fkutkiem fámym y rzeczą 
nie znośi w nas grzechu pierworodnego y kardnia wieczne- 
go, aż gdy nam śpplikowana zofłśie przez przyicčie 
Chrztu, co y fámi wyznáig Heretycy, ináczey wizyícyby 


lub nie ochrzczeni,dla (imcy męki y šmierči Chryftufowey, . 
Lodu grzechu pierworodnego, y byliby. zbawieni; iáko | 


odobnie nie doftępuiemy odpufzczenia innych grzechow; 
sa z woli nafzey włafney popełniamy, áni doftępuiemy 
odpufzczenia karania wiecznego, áž wprzod Sákráment po- 
kuty przyimiemy, y przezeń fobie mękę y śmierć Chryitu= 
fá applikuiemy ;:tak karania. doczefnego, ktore nas czeka, 
zbyć nie możemy przez mękę y śmierć Chryftuľá, poki iey 
ná tę Ińtencyą nie ápplikuicmy fobie przez ákty náľze po: 
kutne, iáko lą modlitwy; pofty, tc. Do tego iáko lubo 
Bog ick Uniwerlślny: Sprawca wfzyftkich rzeczy, y fam 
przez fię może każdą rzecz ftworzyć y uczynić, iednśkte< 
go nicczyni ślę dopulzcza, aby oraz z Bogiem leda 

albo 
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<lbo iworzenie czyniło y fprawowało káždarzeez doczefną” 


ták lubo męka y smierć ip ile z siebie iako Uni- 
werfálna Sprawczyná, može iprawić odpufzczenie grzechow 
karánia wiecznego y doczeinego. iednśk tego nie czyni 
przez fię, śle według dyfpozycycy Bofkiey, przez przyię- 
čie Sákrámentôw y odpráwienie pokuty, fatisfakcycy y 
nadgrody Pánu Bogu. i 

Argument 5. Niemafz tego w pifmie, żeby zá grzcch 
śmiertelny należdło náznaczáč na šiedm lat, álbo rożne po- 
kuty według rożnych grzechow : WięcPapifłowieto czy- 
nigc, nie dobrze czynią, y nie fufznie pokutę naznaczaią. 

Odpowieff. Naprzod, żeby grzefznikowi pokuta byfa 
naznaczona zá grzechy, ieR poltanowienie Bofkie y Chry- 
ftuľowe, iśkośmy tego dowiedli; Zeby zás tak wielka álbo 
ták mała ná tak długi albo krotki czás była pokutá názná- 
czona, to pochodzi z poftánowienia Kościelnego. Do te- 
go y Kośćioi gdy taką náznaczaťľ pokutę y náznacza, ma w 
pifmie fundament 2. Reg: 24. Kazał byť Pan Bog Dawi- 
dowi, áby zá grzech pychy y nadętości, albo ná siedm lat 
obrať fobie karánie gfodu w Pańftwie fwoim, albo inne 
krotfze ale cięzfze karanie. Ma y na drugim mieyfcu fun- 
diment tego w piímie S: Kościoł. Apôcal: 18. Ták wiele 
zgrzeftył g delicyi zdżył, ták wiele mu dodayćie dręczenia y żalu. 
Niechżefię zawftydzi Luter y Kálwin zaddiący, że Kościof 
Rzymfki w pomienionych decyzýách, fundamentu nie ma, 
gdy owfzem ich zarzuty żadnego w pilinie nie maią fun- 
dámentu.. i a 

Argument 6. Nie może człowiek zá kardnie więkfze 
y wyžíze, iákie ief ktore go czeka w Czyfcu, zá grzechy 
temu odpufzczóne, naležyčie y godnie uczynić fatista- 
' kcyey y nagrody przez fwoie ákcye pokutne, ktore [4 czło- 
wiekowi mnieyfzym daleko y nižízym karániem, bo žeby 
fatisfakcya bylá należyta y godna, powinná bydź rowna 
zkardniem, ná ktoregó znieśienie czyni fię fatisfakcya: 


Więc nie pówinno grzefznikowi ná (powiedzi naznaczyć 


pokuty y fatislakcyčy ná znieśienic karania Czyfcowego. 
„Wu 3: Od: 
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Odpovie f. Zeby człowiek deftátecznie y godnie 
uczynił fatistakcyg ná odpufzczenie karánia Czylcowego, 
ktore człowiek ieftwinien P., Bogu zá grzechy (woie lub 
iuż odpufzczone, niepowinna bydz iego fatisfakcya phizy- 
cznie albo rzeczą fimą4 rowna z karániem czyfcowym, to 
ieft áby tdk wielka w fobie, ták przykra, y tak długa by- 
Ta; lák wielkie, cięfzkie, przykre, y d ugie ieft karanie czy» 
fcowe, śle dofyć žeby była rowna morálnie, to ieft żeby 
dkcya pokutna godna tego była, aby Bog refpektem iey 
odpuścił karánie czyłcowe; idko żeby człowiek przez 
fwoie ákcyc dobre y świąrobliwe, zafużył (obie ná niebo, 
: dość, żeby były morślnie rowne Niebiefkicy chwale, to 
ieft żeby były godne chwały Niebiefkiey, lub phizycznie, 
to iet w fimey rzeczy fą nierowne, bo chwaľá Niebiefka 
daleko więkfza ieft, dłużfza y zacznicyfza, aniżeli wizy» 
ftkie ákcye nafze, lub dobre y świątobliwe, 

Notuy. Ze lubo możemy Pánu Bogu uczynić godną 
y należytą, ile znas ieft, fatislákcy3, ná uwolnienie fię od 
karania doczelnego; nie możemy iednák takiey uczynić 
fatisfakcyey, ktoraby pochodzifź z ścifcy y zupelney fpra- 
wiedliwości, bo ná ro trzebś, žeby nalze ákcyc pokutne 
z nas fimych były, y żeby nie należały Panu Bogu innym 
tytulem : Nálze zás wlzyftkieśkcye, nie fą zupełnie nálze, 
śle z ťáíki Bofkiey ie czynicmy, y należą Pánu Bogu ro- 
znemi cytułdmi, zá rożne iego dobrodzieyftwá. 

Dla obfzernieyfzcy nauki w rerázniey[zey materyey 
Notuy y to. Ze żal za grzechy należący do pokuty$: ief dwo- 
iaki, ieden dofkonafy, ktorym człowiek žáľuie zá grzechy 
dla tego, że Bogá dobro nicfkończone obraził, á žáfuie zá 
nie z miłośći przečiw Bogu. Drugi żal ieft za grzechy 
mnicyfzey dofkonáfošči, ktorym człowiek żałuie zá ŚTZĘ 
chy dla tego, že niebo dla nich utracił, yna pickło záfľu- 
żył, átáki žal pochodzi zboiážni mák piekielnych y utra- 
ty niebá. O tym drugim żalu zá grzechy Lutrzy mowią 
12 ieft zły, áni ieft pożyteczny do zbawienia dufzy ludz- 
kicy. Co mowią częścią przeciw Koncilium Tridenckie= 
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mu, Sefi: 6. Can: 8. Ktoby rzeki, że boiażń piekla, dla ktorej 
zaluige zá grzechy, učickamy fie do miłosierdzia Bofkicgo, albo dla 
ktorcy od grzechow rvfirzýmymamy fig, byla grzechem álbo grze- 
Jinikow gorfSych czynita, uicch będzie wyklęty. Częścią że Chry- 
ftus rofkázuie fiębaćpiekfa, gdy mowi Math: ro. Begcie fie 
żego ktory może čtáľo y dufe zgubić, y rzućść do pickľá. Czę» 
ścią že AuguftynS: in pí: 127. pifząc, tak mowi : Boy fig, . 
byś dopicktá nie byt poflány, dobra iefi y tá boiaźń, pożyteczna 
sefi. Tož uczą y inni. Częścią že dobra rzecz ieft y zbá- 
wienna pragnąć doftáč fie do nieba, y onie fe ftárác. 
Więc dal też rzeczieft y.zbźwienna, bać fię y uchodzić 
tego, co ieft Nicbu przećiwnego : á že męki piekielne y 
utrárá niebá, icft rzecz przećiwna niebu, więc dobra rzecz 
iet y zbáwienna bać fiępiekfa y utrácenia nieba, á zdtym 
žal za grzechy z takicy boiázni pochodzący, ieft dobry y 
pożyteczny. Te 

Rzeknieff naprzód, Gdy złodziey z boiśźni przeftáie 

kraść że go widzą, nie przeftáie bydz złodziciem : Więc 

-y grzelznik gdy zboiázňni mak piekielnych žáťuie zá grze- 
chy y wftrzymuic fię odinnych, nie czyni ákcycy dobrey 
y chwalebntey.- | 

Rrzeknieß powtóre, - Kto załuie za grzech dla karánia 
że fię go boi; barziey fig žáľuie ná karánic, y bardziey ie go 
boi, á niżeli żałuie zá grzech;.to żeieft przećiw rozľadko- 
wi lądzącemu, bardziey fię bać y.żałować tego złego, kto- 
re więkize ieft, iáko icft grzech;-dniżeli tego ziego, ktore 
mnicyfzeief, iśkoieftkarśnie. Więc &c. 

„ Rzekniefš potrzecie. Kto żałuie zá grzech dla boid- 
zni karania, Rie żałuie zań dla Páná Boga, że go obráziť: že 
zás żadna akcya nie icft dobra, ktora fię nie czyni dla Páná 
par: Więcżal zá grzechy zboiážni mąk nie ieft do- 


| o... Odpowieff nápiernfy Zarzut. Złodziey gdy chce kraść, 
á nie kradnie że go widzą, nie przefłaie bydz zľodziciem, 
bo intencyey y woli, ktorą miał krášč hieodmienił; Czło- 
wiek zdsżaluiący zá grzech zboiážni mąk,-nie ma inten- 


ORA 


301 


cycy grzefzyć, bo żałuie.za wľzyftkie grzechy, y dla tego 
taki žal z boiážni pochodzący, ieft dobry. 

Odpowie ná drugi Zarzut. Lubo człowiek żałuieza 
grzechy dla boidzni piekła, y tá boiazń ieft okdzyą żalu zá 
grzechy, że iednak nie przenosi w złości piekło nád 
grzech, yowfzem fądzi o grzechu, żeieft wiekízym złym, 
boieft obráza y krzywdą Bofką, piekło záš tylko człowie- 
kowi ieft złe, dlatego nie ick przeciw rozumowi żśłowóć 
za grzechy dla boiázni mak. 

Odpomiek ná trmeči Zarzut. Kto żałuie zá grzech zbos 
idzni piekďá, załuic oraz z boidzniBogź mogącego piekłem 
fkarác; á że bać fię Pana Boga mogącego fkarać łów ci 
ieft ákcya dobra, przeto y żal zagrzechy pochodzący zbo- 
jazni piekła, ktorym Bog może fkarác, ieft dobry y požy+ 

teczny, bo táki žal nie piekło, ale Páná Bogź piekłem 
„karać mogącego, ma zá oftátni koniec. 


Poft. 

Posčié ieft święta rzecz y pożyteczna, częścią 

dla mortyfikácyey ćiała y fkrocenia ducha 
Ikfonnego do złego, częśćią dla uprofzenia fá- 
fki Bofkiey, częśćią dla naśladowania Chryftu- 
fa pofzczącego. | 

Utrzy y Kálwiní, dawnych nasladuiąc Heretykow, idko 

to Jowinianá, Walentyniánow, poznośili pofty : Káto- 
licy zás obferwuią pofty, máigc w Pifimie S: fundament. 
Píal: 108. Dawid S: mowi: Koláná moie offabiały od pofiu, y 
ciało moie odmieniľo (ię dla olein: - AG: 13. czytamy. Gdy oni 
fľužyh Pánu y.pośćik, rzekł, im Duch S: AG: także 14. czyta- 
my. Gdy oni pofłdnowili nád káždym Kościołem Kaplanow, y mo- 
dlili fie dpośćili oraz, Y Paweł S. 2. Cor: 6. We wfiyfikim 
Jpranug my fię iáko należy fługom Bofkim, m miekfšey Cierpliwości, 
mpracdch, wczuynośći, poftách. Y innych tak wiele mieý[e 
Pilmá S: mamy 9 poście, že-y Chryftus y Apoftołowie Ss: 
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Poft. 332 
con zálecáli, idko rzecz dobrą y pożyteczną dufzy. Poft 
też duadragezymálny álbo poftowielki Czterdzieftodnio- , 
"wy, left z poftánowienia y trádycycy Apoftolfkiey:; ták 
uczy Hieronym $: in Ep: ad Marcellam: My tedne: S vádrá- 
gezyme z Apofłolfkicy tradycyey [boľobnego czáju pośćiemy. Tož 
pilze ylgnácy S: Ep: ad Philip: Pofłu gvádrápezymálnego, 
nie pogardzayčie. Tož uczą y inni Oycowie Ss: Także y 
Koncilia Agáteňfkie, Aurelańfkie, Sc. 'O.poftach tež fu- 
chedniowych pifze S: Leo Papież Ser: 7. de Jejunio Men- 
fis 7 mi. I í 

Rzcknief? naprzod. Tuce 10. ‘Chryftus rofkázuie U- 
czniom fwoim, áby iedli to coim kto da: Wiecáby iedli:y 
mięfo, gdy im dadzą, á poftow żeby nie wymyśla. Imo 
Cor: ro. Paweł S: smowi do wiernych:  *Wffelką rzecz 
iedzčie, nic fie nie pytátac dla fumnienia, gdzie Pawel S: nie 
zákäzuie mięta ieść. Math: tákže 15. rzekł Chryftus: 
Co wcbodźi m człowieka przez uftá, nie fšpeči cziowiekń. 

Odpowieff ná pierwfty text Pifma.  Le-Chryftus'na:po- 
mienionym mieyfcu, nie znośi pofłu, dle tylko uczy Apo- 
ftołow, áby (ie wyśmienitych potraw nie nápieráli, śle [ie 
kontentowśii choć y proftemi, takie im dadzą, y owfzem 
Chryftus Mach: 6. záleca pof, y zań obiecuie nagrodę u 
Pana Bogi. WL 

Ni drugitext Pawła S: odpowieff. Le Pźweł'$: nie gá- 
ni, y owlzem poft zálecátac 1. Corr: 6. to tylko mowi, 
áby wierni, ktorzy zá czálow Páwďá S: żyli, nie pytali fię 
oto dla zniesienia fkrupułu, czy to mięfo, ktore im ieść 
dawano, było bałwdnom ofiárewáne, czyli nie? 

Ná trzeči text odpowie. Le potrawy przez uftá w 
zlowieká wchodzące, nie máža cz'owiekś, úle ná ten czás, 
gdy nie fą zákazáne, gdy bowiem ná ktory czás fą zákazá- 
ne, tedy požywáne, máža dufzę człowieka; iáko požywá- 
ne idbfko, á zákazáne, zmázáťo dufze pierwízych Rodzicow 
nafzych. A do tego, že ná pomienionym mieyfcu Chry- 
ftus nie poft zhošiť, o ktorym ná tym micyfcu żadney mo- 
wy nie było.: śle tylke pamienionemi fowámi, znośił 
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353. Przeznaczenie iednych do Nieba, 
náuke Pháryzeuízow, ktorzy uczyli, iż fię nie godziło ieść, 
nie umywfzy. rąk, mowiąc: że lubo kto rak nie umywfzy 
ie, przečig iednak. nie zmaże fiętaką potrawą :: ktory dy- 
fkurs.Chryftufow, nic do poftu.nie należy. 


Przeznáczenie, albo Predeflyndcya ie- 
dnych do Niebá, innych do piekťá. 


m Alwin uczy, ze Bog` gdy niektorych od wieku 
do Nieba przeznaczył, nie przeznaczył ich dla 
ich świątobliwych zafug, ále że mu fiętdk podo- 
- bało, także gdy: innych do piekła: przeznaczył, 
nie przeznaczy? ich za złe fprawy.y grzechy, ále dla tego 
iż ták chčiať :: mao'tym wyrážnie Lib: r, Infiit:- Cap: 22, 
$3. Gaźtckolwiek pánuie Bofka. wola; tam gadac zafługi nie [a 
w konfiderácycy. Także $.1.. lesli nie możemy rácycy názná- 
czyć, dla czego [wym milofierdzie czyni; tylko tęrdcyą, Łe mu [fe 
ták podoba, áni też. minnych potępionych mamy infa racyą, tylko 
że taka icfł wola Bofka.. liko tedy. dobreuczynki wybranych 
do nieba, nic im. do'niebś nie pomagiią,. ktorych choćby 
y nie mieli, otrzymaliby. iednak nicbo,.mocą fámey:Bo- 
fkicy, fkuteczney: y' nie odmienney predeftynścycy, : ża- 
dnego do zaflug refpektu nie máigcey, dle tylko z iedney 
woli Bofkicy pochodzącey ;: tak potępieni choćby. zle nie 
żyli, y grzechow. niemieli. iedndkby:piekfa nie ufzli. bo 


przeznaczenie ich. do'piekła; ieft u. Boga.pewne y nieod- - 


mienne ; Cobowiem Bog razchce y poftanowi,. to fię od- 
mienić nie może: A lubo Kalwin pozwała w ludziach do- 
bre y złe uczynki, iednak iż uczy,.że predeftynacya dla 
{wey fkutecznośći y nieodmiennosči, odeymuie czło wie- 
kowi wolność w fprawach y-ákcyách iego, y:człowiek nie 
zfwoiey dobrey woli čzyni dobrze álbo: zle, śle od Boga 
neceffytowany y przyniewolony ták do dobrych uczyn- 
kow. iáko y dozłych, ták, že ich nie može nie uczynić, 
Czego uczy Lib:3, Inft: C:23. y Lib: 2. Cap: 23. Zafľugi 
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zaś ták dobre iáko y złe bydz nie mogą zaffugámi, gdy nie 
fą wolne, y wolno czynione od człowieka, według wfzyż 
ftkich Theologow: tedy to:wnofzą Theologowie, Katholic- 
cy przećiw Kálwinowi: leżeli.dobre uczynki człowiekanie 
zafuguią ná niebo, -áni :zľe uczynki záfuguig na piekło, 
toć zacym nie tylko według Intencyey :Bofkiey, ale y we- 
dług iego exekucycy, człowiek :iedem nie:otrzymuie nie= 
bá dla dobrych uczynkow, á inny:nie bywa'do.piekła wtrą- 
cony dla złych zaflug, śle dla tey fimey rácycy, że fię tak 
Pánu Bogu podoba. Zkąd Kalwin 'ten.argument iuż da- 
wno od Bir heretyka wymyślony, y przez długi czas 
w niepamięci ludzkiey zágrzebiony, wygrzebť y odnowił. 
Albo ia ieftem przeznaczony do nieba, .álbo dopiekła? 
ieśli do nieba, nie pochybnie otrzymam ie, ieśli do piekła, 
nie minie mię; idkożkolwiek żyć będę, czy dobrze, czy 
zle: Więc idke dobre uczynki przeznáczonemu do pie- 
kia nic nie pomogą, ták y złe nic nie zálzkodza przezná- 
czonemu do nicba: Więc iednákowo ieft człowiekowi 
tak zle żyć, 14ko:y dobrze. | | 
Kátolikow zaś Naukdiefłtó. Ze Bog od wiekow miał 
nie odmienną y fkuteczną Intencyg dać niebo. niektorym, 
naprzykfad Piotrowi S: „anie dla zaffug wprzod doyrzá- 
nych, ktoreby Pánu Bogu do tey iego intencyey były oká- 
zyą y pobudką, śle tę lntencyą miał zfwego upodobania, 
mifośierdzia, dobroći, y fzczodrobliwośći, tak iednak miał 
tę Intencyą z dobroci (woicy y fzczodrobliwośći pocho- 
dzącą, że oraz chciał y.miał idkoby drugą wolą do exe- 
kucycy należącą, aby przeznaczony do niebś, ináczey fwe- 
go czafu nie otrzymał nieba, «tylko przez zaffugi; dla cze- 
go Bog z dobroći y woli (woiey, przeznaczywfzy wprzod 
cziowiekź do nieba, przeznaczył go przytym do fafki fwo- 
iey y zafug, ktoremiby zafugowať fobie na otrzymanie 
nieba. láko naprzykład, gdyby iáki Krol miał w mocy 
iwoiey dać żołnierzowi tákie miźfto dlbo wieś, y żeby w 
mocy fwoicy miał dać onemuż śify, odwagę, y zafugi ná 
otrzymanie miafta albo wsi, tedy táki Krol wprzod z fzczo- 
Ww 2 dro- 
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drobliwośći fwoicy,,niezprzeyrzenia idkich'załag, pofád- 
nowifby. u siebie dać mu miáfto albo wieś w nagrodę tych 
zafług, ktore mu pośledniey. poltánowiť: dźć ztym obli» 
giem, śby, przez nie wziął. w pofles Mialto albo wies, yaby, 
przez.exekucyą,. nie wziął Miafta lub. wśi, pokiby wprzod 
ofobą fwoią,nie załużył. Ták y.Bog, ktory w mocy (wo: 
iey, ma- y. Niebo, y zaflugi. wybranego iwego,.wprzod z 
woli y:lzczodrobłiwośći iwoiey, nie zprzeyrzenia załug; 
iáko iżkicy,okdzycy,. poftanowił: dać. Niebo, á potym wy- 
bráuemu do.Niebá, pofłanowił:dać zafugi, żeby. nie przy- 
fzedí do exekucycy.Niebá, tylko przez zafľugi, y żeby czá> 
fu fwego. nie wlzedł da Nieba, tylko dla zafug. 

Zgadzamy fie tedy.z Kálwinem. wpierwfzym pun- 
kćie,.iiko na;pifmie S: ufundowanym, to:ieft wtym, że 
Bog pierw(zą Intency3: miaf. dać naprzykład Piotrowi S:. 
Niebo,. nic. dla.zafľug lego wprzod przeyrzánych, ktore- 
by. mu były: do tey Intencyey: okazyą y pobudką, ale dla 
tego. fimego, iż.mu-fię ták podobało, y dla (4mego pokazá- 
mia dobroći y.tzczodrobliwośći fwoiey. W tym (ię zás. z. 


Kálwinem. nie: zgadzamy, .bo- przećiw: Pilinu S:. trzyma, . 


gdy.mowi,.że człowiek, gdy. przez exekucyą, y. czáľu (wc- 
go,. Niebo otrzymuie,.nie otrzymuie go dla.dobrych za- 
fug, Ktore. u Panda. Boga w žadney. nie: 14 konfiderácyty, y; 


nie maią natury zafug, dla defektu wolności,..dle go otrzy-- 


muic, że fię tak Panu. Bogu podobało... 

Co fig żknie. przeznaczenia ná wieczne potępienie ,„ndukó. 
Kdiolików sef. ta. 1ż:P. Bog od wiekudwoiáka idkoby miał. 
wolą ; .iednę. ktorą. chCiaf.nie dać. Niebá. niektorym lu-- 
dźiom, naprzykład Judafzowi, nie.dać mowię Nieba idko- 
dobrodzieyftwa.im nic powinnego ;. atak.chcącą wolą Bo-- 
(k3, nazywaią Theologowie .reprobationem negativam.. Dru» 
gą.idkoby miał wolą Bog, ktorą poftanowił niektorych: 
ludzi, naprzykład Judalzá potępić. do piekła iná: wicczne : 
karanie :.. ktora. wolą. potępiśiącą- na. wieczne kardnie, „na: 
zywáią Theologowie- reprobaiionem: pofitivam.. Code tedy: 
sknie pierwizey woli Bolkiey, tedy Bog przed wieki, chćiat . 

me. 
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nie dać Nieba niektorym, iżko-dobrodzicyfiwa nie powin: 
nego, nie dla žadnych grzechow wprzod przeyrzánychy y 
okázyg do tego Pánu Bogu dáigcych, ále že fię:tak P. Bogu 
podobáťo,. w czym zgadzamy lige z Kálwinem: Œo fie zás 
tknie drugiey Bofkiey woli, ktorą poftánovwiť niektorych 
pofláč do piekła na wieczne karánie., tedy tę miał Bog z 
przeyrzenia grzechow, dlaktorych iáKo dlá fulžney przy- 
czyny, Fog chciał y: poftánowiž. przed-wieki niektorych, 
naprzykiad Judafzá: deputowáť do piekid ná wieczne katá- 
nie. W ktorym punkcie nie zgádzamy: fię z Kálwinem. 
W yexplikowawfzy. tedy idk trzyma Kálwin,áiáktrzymáig 
Katolicy, y w czym ieft rożność w máteryey przeznaczenia 
Bofkiego iednych do Niebá, innych do pickła. Stanowi ie. 

RAE Konkluzya pierwfa.. 
OG przed wieki miał Intencyg y poltánovie- 
nie, dać niektorym: ludźiom náprzykľaď: Pio. 
trowi S: Niebo, nie-dla zaflug iakichiego wprzod 
przeyrzanych, iśkoby okázyą y przyczynę P. Bo- 
gu dáiących do formowania tákiey, Intencyey, 
ale dla tego, iż fiętak PánuBogu podobało; y że 
w tym chciał pokazać fwoie- miłoślerdźie y fzczo- 

drobliwość. = 5 
probáca piermfša. Luca 17 czytamy. Nie boy fig máta trgo- 
_ do, bo podobdio [ie Oycu wáßemu, dáč mam Krolefiwo; Gdzie 
Chryftus Pan mowi o Wybránych-do-Niebá, (bo tých má- 
Ťatrzodá ieft,-á wielka potgpionychs -ktorym wybránym do 
Niebź. z upodobániá fwego,»nie-dla-zafug ich poftdnowił 
Bog, dáč-im Kroleftwo, .to. ieft Niebo y: wieczne zbawie- 
nie.. Czytamy takżeu PawłaS: -wiLišcie do Rzymian-Cap: 
9“. w ktorym. Rozdžiale. wyrážnie tráktuie O pizeznácre: 
niu iednych do Niebá, „4.0 exkludovwániu innych od Nie- 
há, gdzie.iedyną wolą Bofką naznagza zó-racyą y okdzyąy 
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dla ktorey iednych przeznáczyť do Nieba, innych prze- 
znaczył, zeby Nieba nie mieli, śnie dla żadnych ich za- 
fug. Mowi záś o przeznáczonych.iednych do Nieba, áo 
drugich od Nieba odrzuconych, pod figurąJákubáy Ezau, 
bo Jákub ieft figurą wybránych, .á Ezau ieft figurg pote- 
pionych, według Pawfa S: y Oycow 8s. Text tedy taki 
ieft Páwiá S: Gdy fie iefšcze mie národžili byli, áni nic dobre- 
go y zlego nie uczynili, nie zuczynkow y zafług; dle zmoťáia- 
cego rzeczono: lákubá ukochaľem, y Hzau.w niendwiśći mialem, 
aby wedlug wybrania wola Bojka byli. Y.dálcy Páwef S: mowi: 
Nie chcącego dni biegnącego (człowieka) dle. miłosierdzie pokdzu- 
iącego Bogd. Y dáley mowi Páwef S: Nád kim chce zmilnie fie, 
á kogo chce zdtwardźi, W tymże liście mowi Paweł S: żegdy 
Bog zľámey fwoicy dobrey woli, nie dla zafug żadnych, 
przeyrzánych, poftanowił iednym dáč Niebo, á innych 
od Nieba odrzucić, Czyli dla tego ief niefłuftność u Boga 2 
niech fię to niemowi. „Czlowieku ty ktoś iefł, ktory ták odpowid- 
daj? Bogu , czyli rzeknie naczynie ulepione, temu, ktory go slepih, 
ná coś mig ták zrobił, czyli nie može zdun z iedncyže gliny zro- 
bić jednego naczynia ná honor, -á drugiego ná mzgárde ? Čo zá- 
koňczmy fowy tegoż Apoftotá Pawła S: ad Rom: tí. O 
wy[okośći bogaćhw mądrośćt Bofkiey , iák nie poicte [a fady iego, 
NáofRtátck czytamy iefzcze u tegoż Pawła S: ad Eph: 1.. Ie- 
fieśmy przeznaczeni wedlug pofłinowienia iego, ktory wfdytkie 
rzeczy [prawnie wedlug rády woli fwoiey, Więc 8c. 
Probácya 2. z Auguftynś S: y Tomałza S: | Augu- 
ftyn S: Lib: de pradeftinat: SSrum Cap: 18. ták mowi: 
Obra? nas Bog w Chťyftušie przed fiworzeniem šmiátá przezná- 
czył nas Ec. uczynił to według upodobdnia woli fiwoiey, żeby ża- 
den 2 fiwoicy woli nie cheľpiť fie, dle wolą iego przeciw fobie miel- 
bil. Y Lib: de Correct: & Gratia Cap: 6 pilzgc ná one 
Howá laná $: Cap: 6. Czyli ža mas divunajšu nie obratem, å 
ieden z mwas diaboł ieff; ták mowi pomieniony Doktor S: 
Omych (ta iefł Piotra, lędrzeiń, y innych Apofiolow ) powinnismy 
rozumieć mybrdnych przez milosierdźie ; tego zás (to iefi luda- 
Ká) przez fad. Onych tedy vybrať do otrzymónia K rolefiwó jwe- 
4% 
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go, tego ná rozlanie krwi fwoieg. Y tenże sri S: Lib: 
de gratia & libero arbitrio, wykfadálgc one flowa Apo- 
ftoľá. Łdfka Bojka żyćze wieczne. ták mowi: „Abyśmy zigd 
rozumieli, že Bog mie Zá nájše záflugi promádži nas do żywota 
wiecznego, dle z jwego miłosierdzia, Ná ktorych mieyfcach 
wyraznie Augufłyn S: mowi o wybraniu niektorych lu- 
dzi do Kroleftwá Bófkiego y żywota wiecznego, á nie o 
wybrániu do fámey łafki Bofkicy. Nadto Auguftyn S: 
mowi otákim wybrániu,- ktore ludafzowi nie fužy, á fu- 
ży innym Apoftofom, iákie ieft wybranie do chwały wie- 
czney, ktorey chwały wieczney ludafz nie ma, á miaf fáfke 
Bolka. Záczym według Auguftyná S: nietylko Bog wy- 
braf niektorych ludzi: do fálkí (wóiey z mifośierdzia fwe- 
go y woli Iwoieyg: dle też ich wybrał do Nicbź y žywotá 
wicczhego,-nie dla zaflug' ich y dobrych uczynkow, śle że 
mu fię ták podobało, y że miłosierdzie fwoie chciał im po- 
kazać. Tomalz S: także 1. p. Qu: 23. art: 5. ad 3. % alibi 
mowi: Dlaczego tych wybrał de chwały wieczney, d onych cdrzu- 
čiť od niey; nić mdji róeyey, tylko móla Bofka. Tenże Qu:6 de 
Verit: art 2.mowi: Ze Bog komu chce dáč tajkę y żywot mie- 
czny, to pochodźi zficzerey ficzodrobliwośći; Támže art: 6. mo: 
wi: Przčyrzenie zafług lub súťajných lub cudzych, nie ief przy- 
czyną predeftyhácycy dlbo przeznaczenia do Niebd. 

Probácya 3. Ten ktorý czegóvchce á dobrym y ro- 
ftropným porządkiem, wprzod chce yobiera koniec, a po- 
tym obiera-frzodki fużąte do'ottzymania takiego końcá: 
Náuká ieft'Ariftocelefi 3 Eth: C: 8. y doświadczenie uczy, 
że wprzod chcemy y' życzemy: mieć zdrowie, ś dopiero 
potym myślemy y obieramy medycyny fużące do zdrowia; ` 
Ze záš Bog cokolwiek:chce:y obierd;. chce dobrym y ro- 
ftropnym porżądkiem:* WięcBog'wprzod chce y obiera 
koniec, ź niżeli frzodki do tákičgo- końca: A že żywot 
wieczńy y-Kroleftwo Niebiefkie'ieff końcem, zafugi záś y 
dobré uczynki fą frzodkiem' do otrzymśnia tego końcá: 
Więc Bog.wprzód chčiať y obrať niektorych ludzi napizy- 
kład Piotrá- S: do Kroleftwá Niebielkicpo-y żywota wic- 
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cznego, nie fuppônuigc wprzod zafug iego zprzeyrze- 
niem; 4 pošledniey chčiať :y obrał go náto, žeby miał fd- 
fkę;Bofką, ktoraby dobre uczynki (práwowaf,-y.niemi fo- 
bie zafugowať ná otrzymanie Kroleltwá Niebiefkiego. 

Probácya 4. ‘Gdyby Bog Piotrowi S: naprzykład, dla 
tego.chćiał y poftanowił dać Niebo , że wprzod przey- 
zat dobre uczynki iego y zafľugi, z ktorych wziął okázya 
y przyczynę do przeznáczcnia go do Nieba; Judafzowi 
zás gdyby dla tego -poftdnowił nie dać Nieba, iż -wpizod 
tego doyrzať, že ludaíz miał nie zaffugować na Niebo, 
tedyby fátwo rácya y przyczyna náznáczyč (ie mogła, dľa 
czego Piotrá do Nieba przeznaczył, ú ludalzá od Nieba 
exkludował; ;to :ieft.tá : Ze Piotr miał na Niebo záfugo- 
wść, A ludafz nie, czego Bog wprzod doyrzaf: A że to 
mowić ieft przečiw Pawiowi'$: ktory nie tę śle inną ná- 
znacza rácya, to iefł niepoiete Sady Bofkie, temi fowy ad 
Rom: 11. Wyfokosči bogaćiw ; mądrośći y-umieigtnośći Bofkicy, 
1ák [g niepoicte [ady tmoie. W tym żeiednego Bog do Nieba 
przeznaczył, álunego od Nicbd odrzućH. left też to mo: 
wić y przečiw Auguftynowi S::Lib: de predeft: SSrťi cap: 
7. ták dyfzkuruiącemu: Ze dmoch.wieku dorofłych y niezbo- 
žnych ludzi, dla czego iednego wybiera do tafkiey [mey y' Nieba, 
á drugiego odrzuca,.o [gdy Bofkie nie pojęte 2 Więc 80. 


Konkluzya druga. 

1“ Bog dla iedyney (wey fzczodrobliwo- 
Śći y upodobania {wego od wieku dekretem 
{wey Intencyey, poltanowił niektorym ludźiom, 
naprzykład Piotrowi S: dać Kroleftwo Niebie- 
fkie, amie dla zafług iego wprzod doyrzánych, 
nie bez zafľug iednak, bo dekretem fwey exeku- 
cycy poftánowiť, aby wybrány do Nieba, ina- 

czey 
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czey wfwym czášie nie otrzymał Niebś , tylko 
dla dobrych uczynków, y dobrych zaflug. 
p Roca. Bog w Czdśie dáte ludziom wybranym fwoim 
£ chwałę wieczną, zá ich dobre uczynki y zaflugi; peł- 
no otym swiádeftwá w pilmie S: Mach: 25.  Podźcie bťogo- 
Himieni Oycá mego, pošiadžčie zgotowdne wam Krolefimo, tókną- 
fem bowiem, -y dáliščie mi żeść, U Pawfa S:1. Cor: 2. czy= 
tamy. Oko nie widzidło, áni ucho Ryfšáľo, dni w ferce ludzkie to 
wniść może, co zgotował Bog kocbdiącym gó. Na innym miey- 
fcu u Pawła S: czytamy: Nie bedžie koronomvány tylko tem, 
ktory należycie odprámi utarczkę y bitwę z mieprzyiacielem du- 
fy. Tenże Paweł S: mowi. Ná ofłdtku odłożoma mi iefł Ko- 
voná fprawiedliwości, ktorą mi odda Pan m on dzień, fprawiedliwy 
Sedžia. Toż na rożńych mieyfcách Ewángeliey S: czyta- 
my, że kto chce wńiść do Kroleftwá Niebiefkiego, trzeba 
żeby zachował y wypełnił przykazánia Bofkie.  A'że co- 
kolwiek Bog w czśśie ludžiom dále, y onym czyni, ýiáko 
dźie, przęd wieki dekretem {wey exekucyey umysliť y 
poftánovwiť tdk dać y ták uczynić, bo nic Bog w czásie nie 
chce, czegoby przed wieki nie chčiať y nie pofłanowił dla 
nieodmiennośći woli fwoiey: Więc że w czaśie ludziom 
konferuie Niebo dla ich zaffug y dobrych uczynkow, iako 
świadczy pifmo S: Tedy Bog przedwieki tak poftánowiŤ dać 
ludziom Kroleftwo'Niebiefkie dekretem (wey exćkucyey, 
aby go inaczey w czasie nie otrzymali, tylko dla dobrych 
zafug, z ktorych przeyrzenia Bog przed wieki miał wy- 
rok albo dekret exekucycy, ná konferowánie Niebá lu- 
dziom. 
Konkluzya Trzecia. 

poon y okazya , dla ktorey Bog przed 

wieki umyślił y chćiał niektorym nie dać nie» 
ba, iako dobrodzieyftwa im nie powinnego, ieft 

x famá 


Predeftynácya iednych do Nieba, 
fámá wola Bolka, y že mu (ie ták podobało, á nie 


żadne grzechovw przeyrzenie. | 
prowa pierwffa, z Pawła S: ad Rom: 9. Wprzod nim co 

dobrego dlbo ztego uczyniii, nie dla zafiug, dle zpowotdnia rze- 
czogo : ldkubd ukochałem, Bzaná wnienawiśći mialem, Gdzie 
Pawef S: wyraznie uczy: Ze iako przeznaczenie niekto- 
rych do Nieba, wyrażone ptzez ukochánie lákubá, ieft 
z dobrey woli Bofkicy, y upodobania iego, anie dla idkich 
dobrych zafug wprzod przeyrzánych, ták odrzucenie od 
nieba, iáko niepowinnego dobrodzieyftwá, ktore od Theo- 
logow názwáne ieft Reprobaiio negativa, ftáťo fię dla fimego 
upodobánia Bofkiego, anie dla przeyrzenia grzechow 
Ezau, y innych od Nieba odrzuconych, ktorych wizy- 
tkich Ezau ieft figurą. Y tamże Páwef S: mowi: Nád kim 
chce Bog, zmiłuie fie, kogo chce zdtwdrdźi. Náoftátek támže 
wyrážniey Páwef S: mowi, že iako z dobrey woli pocho- 
dzi gárncarzá, że ziedneyże gliny iedno naczynie urobi 
ná honor, inne ná wzgdrdę : tak Bogu wolno byfo, iedne- 
go doNiebá przeznaczyć na honor, innego od Nicba od- 
rzucić ná wzgdrdę. 

Probdcya druga. Z Auguftyná S: Epift: 105 ad Sixtú: 
Czemu iednego ráczey wybamia, ainnego nie mybawiay niech 
umaży kto môže ták wielką głębokość Sądow iego, dle iednik niech 
fie firzeże, żeby nie utonął. Záczym zlámey woli Bofkiey to 
pochodzi, iż iednego chce zbawić, á drugiego nie chce, 
chociaż obádwáy rowno będą niezbożni, y zbawienia nie 

odni. 

s. A Toż uczy Tomafz S: 1. p. Qu: 23.art: 5. ad 3. Cze- 
1. p. Ou. 23.78 tých obra? do chwały wieczney, á innych nie obrať, niemájš in- 
ar: g. ad 3. ney rácycy, tylko wola Bolka. Zkąd Auguftyn S: mowi pifząc 
fuper Ioannem trad: 26. tomo 9. Czemu tego Cignie, áin- 
nego nie ciągnie, nie chčiey fądzić, żebyś nie zbťadžiť, iako od 
fámey woli. rzemieśnika záwiffo, že zrownych kamieni, 
ieden ieR w iedney części śćidny, á drugi w drugiey. Ie- 
dnak dlatego niemalz u Bogá nieffufznośći, že rownym 
nicrownodaie, bo tylko to byłoby przeciw iprawiedliwa- 
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śći, gdy nie rowno dále to, coby powinien dać, to żaś nie 
jeft przećiw fprawiedliwośćci, gdy nie rowno ddie to, co 
ddie zfafki, y dać nie powinien,y wolno mu iak chce ztym 
fobie poftąpić, wolno mu iednemu dáč, drugiemu nie dać, 
bez krzywdy drugiego. Ytočieft co mowi Gofpodarz u 
Máteufzá S: Cap:20. Weš co twegoieft, y podz, albo mi 

fięnie godzi czynić, co chcę. Dożąd 7 bomajć Święty. > 
| Konfirmuie toż fimo pomieniony Doktor Anielíki 
r. ad Annibaldum dift: 41. Ou: unica art: 3. Nie mdf rá- 
cycy, dla ktorey Bog niektorym niechce dát wieczney zbawienia 
chwały, bo żefł mie powinna naturze ludzkicy, nie należy bowiem 

dać rácycy, dla czego nie dáig komu, com dać nie powinien. 
Probácya 3. Rog przepuśćiwfzy grzechy y zátwár- 
dzidłość w nich aż do końca życia, ná niektorych ludzi, 
chčiaľ ie od wieku przepuścić dla iákiego umyślonego y 
obranego końca, bo Bog nic nie czyni trefunkiem, żle czy- 
ni z intencya idkiego końca; Koniec záš dla ktorego Bog 
dopuśćił niektorym grzefzyć, y zgrzechow nie powftać 
do zgonu życia, nie ic inny u Pana Boga, tylko odrzuce- 
nie takich od Nieba; iáko koniec dla ktorego obrał in- 
nych Bog dofáfki (woiey y dobrych zafľug, nie inny icft 
u P. Boga, tylko przypufzczenie ich do Nieba, á do tego 
że dobre zafľugi lą frzodkiem Hużącym do otrzymania nie- 
bá, dlatego chwała Niebiefka iet końcem dobrych za» 
fug : ták iż grzechy y w nich zatwdrdziałość, (3 frzod- 
kiem, przez-ktore człowiek pod czás exekucycy na niego 
poftánowioncy, żeby czáľu fwego była, od Niebá fkute- 
cznie bywa odrzucony y exkludowány, tedy nie dla cze- 
go innego dopufzcza Bog ná niektorych grzechy y zá- 
twardziślość w nich, tylko tą intencyą y tym koncem, 
aby pod czas exekucycy dla nich odrzučiť ich od Nieba, 
A że Bog każdą rzecz chce należytym porządkiem , od 
końca tedy zaczyna, y w przodobicra koniec, o nim. má- 
iąc Intencýa, d poślednicy chce y obiera frzodki do takie- 
gokońca fużące: Więc Bog przed wieki wprzod chciał 
nicktorym nie dźć Nieba, á poślednicy dopuścił ná nich 
; Xx 2 grzę< 
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grzechy, á zatym nie dla grzechow wprzod przeyrzánych,. 


ktorych Bog wprzod nie przeyrzał, bo wprzod nie były 
dopufzezone, źle z fwoiey dobrey woli chčiať niektorych 
odrzućić od Nieba. | 

Potwierdza [igio. Le Bogniektorych tylko obrať do: 
Niebź, á innych do niego nie obrať, tym fimym odrzucił 
tych od Nieba, ktorych. do niego nie obrať, Aże tych 
ktorych do Nieba wybrał, nie wybrał ich dla ich zafug 
wprzod przeyrzánych, dle to uczyniť, , iż mu fię ták podo- 
baio: Więc też gdy chciał przed wieki niektorych odrzu- 
čič od Nieba, y nie dać im chwały wieczney, nie uczynił 
tego dla grzechow ich wprzod doyrzanych (bo ich wprzod 
nie doyrzał, ale tylko pośledniey, gdyż poślednicy były 
dopufzczone) lecz to uczynił že mu fię tak podobało, 

Potwierdza (ię. iefścze toż (imo. Bog ziedyńey fwo- 
iey woli,.ś.nie dla.żadney winy. wprzod przeyrzáncy od 
wieku, chdiał niektorym nie dać fáíki (woicy, do dobrych 
uczynkow wfpomagdiącey, iako widziemy w złych Anio- 
tach , gdy pierwízy grzech popełnili, y w Adámie gdy 
pierwizy grzech popelnif:  Ktorymże nie dał Bog łafki 
fwey. y pomocy fkuteczney, kroraby: ich w dobrym: pier- 
wfzym życiu utrzymafa , dlatego ziwoicy woli upádlí. 
w grzech, á.zátym pierwłza.ieft, że Bog nie dał im fáfki 
fkuteczney, żeby wdobrym żyćiu trwali , poslednieyfza 
zás, że wpadli w grzechy, yták nie dla winy wprzod przey- 
rzáney,.ále ze mu fię tak podobało, poftánowif od wiekow, 
nie dác.im łafkilwoicy fkuteczney do trwania. w dobrym. 
żyćiu,:y douftrzeżenia fię grzechu. Więc tež nie dla iá» 


` kiey winy, ále że mu fię ták podobało, od wieku chcial,y 


w intencycy-fwoiey poftánoviť, iáko niektorychludzi, ták 
y. niektorych Anioiow odrzucić od Niebá, yrnie uczynić. 
im tego dobrodzieyftwá, idko też'nie powinnego. 

Ani. może kto momič. Le przynamniey dla grzechu 
pierworodnego wprzod przeyrzanego, iaka ywprzod do= 
pufzczonego , bo dopulzczonego przed Intencją ,. ktorg 
Bog. miat o Wčieleniu Syná fwego, iáko Odkupiciela. lu- 
du,. 


-= a 
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du, átá wprzod była u Boga w Intencyey, nizli przezňá- 
czenie iednych do Nieba, áinnych od niego odrzucenie: 
Dlatego tedy grzechu. pierworodnego ták wprzod przey- 
zdanego, (3. od Nicbá odrzúceni,. či wizyfcy co fą odrzu- 
ceni, lubo nie dla grzechow wfalnych przeyrzanych z wo- 
li włalney każdego potepioncgo pochodzących. 

Nie może fig to mowić. Be lube grzech pierworodny 
ie z šiebie. doftáteczny, żeby dla niego Bog niektorych 
od Nieba odrzučiť, gdyż on uczynił ludzi Pánu Bogu nie 
przyiemnych y nie przyiáznych, przečiež P. Bogu nie był 
do tego ikuteczną przyczyną, ani Bog dla niego chciał od 
Niebź odrzucić niektorych, tylko dla {wey iedyncy woli, 
częścią Ze tę á nie inną naznaczśią racyą tego, Pawel $: 
Auguftyn S: Tomiafz S: idkośmy to wyżey pokazáli, pro- 
buiąc Konkluzycy, á nie grzech pierworodhy. Częścią 
że grzech pierworodny w wielu od Nieba odrzuconych, 
znayduie fię zgładzony y-odpufzczony, ślbo przez Obrze- 
zanie, iako w ftarym teftámencie, albo przez Chrzeft, iáko 
w nowym teftámenčie, grzech záš raz odpufzczony, nie 
może bydz fkuteczną przyczyną y okazyą,-do odrzucenia 
ludzi od. Niebá, y do kardnia:ich ,. bo nic potępienia w 
tych: niemalz,-ktorzy fą. w CHRYSTUSIE LEZUSIE, mo- 
wi Páweť S: ad Roman: 8. iśko ochrzczeni: Częścią że 
grzech pierworodny, zarowno fię znaydował we wizytkich 
ludziách, tak: wybranych Bofkich, iáko y odrzuconych od 
Nieba: Ze tedynie był-P. Bogu fkuteczną. okdzyą y przy- 
czyną-do odrzucenia: wfzytkich od Nieba, ponieważ wy: 
braf niektorych:da Nieba , nie uważáiąc: ná grzech ich 
pierworodny,tedy y do odrzucenia innych odniebś,grzech 
ich pierworodny nie byť P. Bogu-fkuteczną przyczyną, bo 
nie ieft więkiza rácya iednego, iako y:drugiego : y nie 
może bydž inney racyey, dla czego nad iednemi: fę'zmi- 
fowaf, y wybrał ich:do Nieba, nie uwažáigc ná grzech ich 
pierworodny, tydko lámá Bofíka. wola,-iáko też; dla czego 
nie zmilowaf lię nád innemi grzech: pierworodny małące= 
mi, nie może bydź inna, tylko że fię. tak Pánu Bogu podo- 

Xx 3, | bafo. 
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bało. "Náoflátek grzech pierworodny nie može bydz ind- 
czey przyczyną do odrzucenia niektorych od Niebś, tyl- 
ko ná ten czas, gdy ieft nie odpufzczony, iáko fię znaydu- 
ie w dzieciąch bez Chrztu umierdiących, y w poganach ; 
to zaś że grzech pierworodny ieft nie odpufzczony, nie 
icft (prawą y przyczyną, dle raczey fkutkiem woli Bofkiey, 
ktorą Bog chce takich ludzi od Nieba odrzučic, bo z In- 
tencycy odrzucenia od Nieba, chciał Bog, áby grzech 
pierworodny, tákim ludziom nie był odpulzczony. 
Konkluzya Czwarta. 
Przyczyn y okazya, dla ktorey Bog przed 
wieki, tak według fwey Intencyey, iako we- 
dług fwoiey exekucyey, chćiał, y dekretem fwym 
nie odmiennym, potępił do piekła na wieczne 
karanie niektorych, fą grzechy ich wprzod przeye 
rzane. 
Robácya pierm/fa. Math: 25. Tdźcje przeklęći wogień mie- 
czny, tdknągtem bowiem, dnie daliście mi ieść. PźwełS: ad 
Rom: 2. Zdgniewdnie ná mfšelka dufie czyniącego zle. Ofez 
13. Zeubá twoiń z ciebie Ixráciu, pomoc tylko tmoiá ze mnie. 
Probácya druga.  Koncilium Waźlentyńfkie trzecie 
Cap: 3. tákmowi: Poufále myznóiemy przeznóczenie svybrá- 
mycb do żymośń wiecznego, y przeznáczcnie niezbožnych ná śmierć 
WIECZNĄ > w svybrániu iednák ná žyčie wieczne, miľošierdžie Bo- 
Jkie uprzedza dobre zafługi, w potepieniu zás ná wieczną śmierćy 
zie zafugi, uprzedzáig fprawiedlimy [ad Bojki. 3 
Probácya trzećias Auguftyn S: Lib: de Gratia & li- 
bero arbitrio Cap: 23. ták mowi: Bog oddáie zym zá złe, bo 
ef? fprámiediimwy, dobrym zá zte, bo ief? dobry, dobrym zá dobre, bo 
ief dobry y fprawiedliwy, tylko nie oddáie złym zá dobre, bo wie 
iefi nie (prawiedliwy. Tomafz S: tákże 1mo ad Annibaldú 
Dif: 41. Ou: unica art: 3. Wola Bofka potępidiąca cztowie- 
ká, ma z fimego potępionego okázyg y przyczynę, bo potępienie ief 
2 fliafinośći, Pro- 
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Probdcya czwarta. Tako karać bez winy, ieR rzecz 
nie Hufzna, ták y chčieč karać bez winy, ktora wprzod 
bydz powinna nizli karánie, ieft rzecz nie Hufzna. Ze zás 
Bog ieft wielce fprawiedliwy, tedy tego tylko poftanowił 
y chčiať karáč wiecznym karániem, ktorego winy y grze- 
chy wprzod przeyrzaź, 

Poiwierdza fig tá rácya. Gdy „kto chce czynić iáka 
rzecz, ktora nie bywa bez okdzycy, tedy trzeba wprzod 
tę okdzyą przeyrzeć : A że karanie nie bywa bez okázycy 
grzechu y winy, y nikt nie chce karść, tylko -z okázycy 
grzechu y winy ; ták tedy Bog wprzod przeyrzať grzech 
niektorych ludzi, y w nich zátwárdziáfošť, á pośledniey po- 
ftanowił dekretem, karać ich wiecznie. 


| |. droumenta. 
A Rgument pierwfój przećiw pierwfey Konklu- 
zycy. U Matcufza S: Gap: 25 czytamy: Podź- 
(ie Bťogoftámieni Oycá mego, pośiądźcię zgotowane 


wam Kroiefiwo, ťáknaťem bowiem, y dóliśćie mi 
żeść. U Pawła S:także 1. Cor:2. Oko mie midžiá- 
lo, áni ucho fyfSúťo, -áni w ferce ludzkie to wniść 
może, co nigotował Bog kochátgcym fie. Ambro- 
Zy S: także fuper Caput 8. Epift: ad Rom: tákpi- 
ize. Bog tych ktorych przeyrzať #abožnych, obrať 
do obiecdney chaty. Y Lib: 3. de fide tenże Do- 
ktor S: mowi: . Ktorych zaftugi przeyrzał, tym 
przeznaczyć nagrodę, . Więc Bog poftanowił dać 
żywot wieczny, dla zafług przeyrzanych. 
| Dporvief? nd to n(yżko, J ud inne testy tym podobne, Ze pro- 
" buig. drugą nałzę Konkluzys, śnie 13 przećiw pier- 
Wížey: bo Bog miaf przed wieki dwá dekretá, ieden In- 


En- 
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tencyey, ktorym poftánowiť dać z fwego upodobania ` y 
(zczodrobliwošči, nie dla zafug wprzed przeyrzánych, 
żywot wieczny: drugi miał dekret exekucycy, ktorym po- 
ftśnowił dać w czasie żywot wieczny, dla zafug przey- 
rzánych, y ten dekret :ieft fprawiedliwośći, pierwfzy zaś 
iet dobroci y fzczodrobliwośći. 

Racknicf. Bog przed wieki ták poftánowiť dać fwo- 
im żywot wieczny, idko go wczasie dále, aże w czasie 
dáie go dla zafug, iako dla iżkicy okázycy y przyczyny: 
Więc:y przed wieki, ták chciał y poftanowił dać. 

Do tego gdyby chciał Bog przed wieki dać chwa- 
fe ludziom dorofym nie dla zaffug wprzod przeyrzanych, 
przed Intencyg ktorą chčiať dźć Niebo, dle z fwoiey do- 
brey woli y fzczodrobliwośći, toby y w czasie dał Niebo, 
nie dla zaffug źle z (wego upodobśnia y fzczodrobliwo- 
ści; borlntencya Bofka przeznaczáigca ludzi do Nieba, ieft 
fkuteczna y nie odmienna, ktora fię w czášie fámym wý- 
pełnić powinna. pi ; 

Odpowief ná piermfšy Zarzut. Ze idko w czasie daie 
Bog Niebo dla zafug; ták przed wieki poftanowił dekre- 
tem exekucyey, ináczey w czášie nie dać Nieba, tylko dla 
zaflug, Intencycyiednak, ktorą chciał dźć Niebo, nie ufar- 
mowal zokázycy zafług wprzód przeyrzánych, ale że mu [re 
ták podobało, y owízem že w extkucycy pierwize fą zá- 
fugi, áposlednieyfze iet Niebo, tedy w Intencycy Bofkiey 
pierwfże ieft Niebo, á poślednicyfze fą zafugi ludzkie, 
według nauki Philozofow. Co jeft ofłdtniego sú exckucjey, 
ief prerivfše w dniencjey. | 

-, Odpomiek ná drugi Zarzut. Ze Bog przed wieki miał 
Intencyą dać chwałę wieczną wybranym fwoim, lubo nie 
dla zaffug wprzod przeyrzánych, nie bezzafug iednak, bo 
ž dobroći fwoiey y upodobania (wego, miał naprzod In- 
tencyą dáć żywot wieczny, á potym chciał dać falkę [woig 
y zafugi, aby niemi wybrani Boľcy na Niebo zafługowa- 

i, y dla nich w ezášie Niebó otrzymali; Ze tedy przed 
wieki miał Bog Intency4 dźć żywot wieczny, nie bez za- 


fug; 
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fug, dla tego Intencya Bofka fkuteczna, tak -fie w czásie 
wypełnia, że człowiek ináczey Nicbś nie otrzymuie, tyl- 
ko przez zafľugi, ktore w exekucycy fą pierwíze przed 
otrzymaniem Nieba, á w Intencyey dźnia Nieba, (3 posle- 
dnieyfze u Pana Boga. 

Argument 2. Gdyby Intencya ktorą Bog poftáno- 
wił dać żywot wieczny, pochodziła zfamey fzczodrobli- 
wości Bofkiey y upodobania icgo; toby tákiey Intencyey 
iako fkuteczney, powinien korrefpondować w Czasie idki 
effekt albo fkutek, ktoryby od Páná Boga był konferowany 
z fimey fzczodrobliwośći y upodobánia iego; Ze zás nie 
málz takiego fkutku fzczodrobliwie konferowánego lu- 
džiom do Nieba wybránym, bo żywot wieczny w czasie 
otrzymuig nie zfzczadrobliwości ale z fprawiedliwośći 
Bofkiey: Więc Intencya Bofka o dániu żywota wieczne- 
go, nie ieft akt fzczodrobliwośći, śle fprawiedliwości. 

Odpowieft. Szczodrobliwey Intencyey Bofkiey, kto- 
ra Bogprzed wieki chciał z upodobánia fwego dać niekto- 
rym żywot wieczny, korrefponduie w czášie z fzczodro- 
bliwośći nie z(prawiedliwośći, fkutek od P.Bogá kon- 
ferowány, to ieft Ľáfká Bofka y dobre zafľlugi zniey po- 
chodzące, nawet y chwała Bofka, lub“nie w fobie, w 
fwym, iednak naśieniu, to ieft włafce Bofkiey. 

Argument 3. Bog doroffym ludziom ma Intencyą 
dać Niebo w nagrodę y w upominku, y właśnie idk Ko- 
ronę Zwyćięfką nie ták, lák małym dziećiom po Chrzčie 
umarłym, ktorym ddie Niebo, iákoby dziedzićłwo: A že 
nagroda, upominek, y Koroná Zwycięfka, nie može bydz 
bez zaflug y bez zwycieftwá, iakoPaweł S: mowi: Nie be- 
dźie koronowany, tylko ten, ktory zdfłuży, y należycie bitwę odprá- 
wi: Więc Bog ludziom dorofym, dáie Niebo dla zaflug, 
dáie Koronę Zwyčieíka zá zwyćięftwo. 

Odpowieff. Nagrodá y Koroná wexekucycy, nie 
może bydz bez zafľug, iáko przyczyny y okázycy ; w In- 
tencyey zdś, lubo także bydž "nie może bez zaflug, nietak 
icdnák żeby tey latencycy Bofkiey były przyczyną y oka- 
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zy% ále že fa fkutkiem tey Intencyey, y fkutkiem nagro- 
dy albo korony, ná ten czás, gdy taka nagrodź ieft w In- 
tencyey Bofkiey.. 

Rzeknieś. Chcieć dać nagrodę y Koronę Zwyčie- 
fkg, ieft akt Ipráwiedliwošči, dać zdś nagrodę y Koronę 
zfprawiedliwości, ieft ią chćieć dać: dla zafug, iáko dla 
okázycy y przyczyny: Więc Intencya Bofka, ktorą Bog 
miał dać Niebo: w nagrodę y za Koronę Zwyćięfką, ief In- 
tencya dla zafug, iáko dla okázycy y przyczyny. 

Odpowief.. Dekretlntencycy, ktory miał Bog o dd- 
niu chwały wieczney, nie ieft akt fprawiedliwośći, śle mi- 
fośierdzia y Ízczodrobliwosči,- bo tym dekretem nie poftá- 
nowił Bog dać chwały (woicy zpowinności "y. z idkiego 
práwá, ktoreby człowiek miał do Nieba, co fámo należy 
do fprawiedliwośći, dla tego taki dekret nie fupponuie 
zaffug y przeyrztniaich, śle dolyć, że ie wnosi y fprawo- 
wać będzie. Dekret zaś exekucycty, ieft ákt fprawiedliwo- 
ści, fupponuiący zafugi, y one máigcy zá je y przy- 
czynę iwoię, 

Rzeknief. Bog maiący w {wey Intencyey dać Nic- 
bo wnagrodę, miał to oraz w Intencyey , żeby indczey 
człowiek nagrody Niebiefkicy przy exekucycy y w czá- 
šie nie otrzymał, tylko dla zafiug y fprawiedliwie: Więc 
Intencya Bofka, ieft akt fpráwiedliwosči.. 

Odposviejš. lntencya Bofka tylko za termin uwagi 
y refpektu (wego, ma fprawiedliwość pomienioną, śnie 
zá początek, z ktoreyby iako z Íwoiey cnoty pochodziła, 
bo pochodzi zfimey cnoty fzczodrobliwośći, idko z po- 
czątku {wego z idko naprzykład, gdy fię kto kocha w fkro- 
mnośći,y chce żyć fkromnie, takie kochanie y chcenie ży- 
čia fkromnego, nie ieft akt cnoty fkromnośći, z ktoreyby 
iáko z początku pochodził, lubo życie fkromne ma zá ter- 
min refpektu fwego; śle ieft akt mifośći, z ktorey idko 
z początku fwego pochodzi. 

Argument 4. Niefufzność ief, rownym nie rowno 
dać; gdyby tedy Bog miał Intencyą, dźć niektorym Niebo, 
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á innych od Nieka:odrzucić, á nie z przeyrzénia zafug, nie 
rownoby fobie ;zniemi poftąpił, choć fobie wfzyfcy ro- 
wni, bo zarowno:fpofobni fą mieć Niebo, atylko fime 
dobre y zie zafugi,:mogą ich między fobą uczynić nie 
rownemi. WiecďWc. 

Pomtore. „Bog:wfzytkich zarowno upomina do po- 
kuty, do przyiečia Sákrámentow, do życia dobrego, przez 
coby fobie na Niebo:zafużyli, gdyby tedy nie dla przey- 
rzánych zaffugamiał Intencyą, dać Niebo iednym, a innych 
od niego odrzucić, :tobý /nic.fzczyrze Bog z ludzmi poftę- 
powa, y niefzczerzchy,im życzył Niebś, nápomináigc ich 
o dobre zycie. Wige %e.“ © 

Potrzecie,. Gdyby Bog miał Intencyą dać iednym Nie- 
bo, á drugich od niego odrzučič,.4 nie dla zafug przey- 
rzadnych, toby ludzie „w delperácya :wpadáli, y nicby do- 
brego czynić nie chcieli, bo kdżdy;takby fobie árgumen- 
towaf, albo ieftem przeznaczony .do Nieba, á nie dla za- 
fug moich przeyrzánych, albo nie ieftem przeznaczony 
do Nieba, ieśli ieftem przeznaczony do Nieba, otrzymam 
Niebo, lub ná nie záfugowác nie będę ; y ták człowiek 
byłby leniwy do dobrego: lešli záš nie ieftem przezná- 
czony do Nieba, tedy nie otrzymam Nieba, y dobre uczyn- 
ki, choćbym ie miał, -nic mi nie pomogą, y takby wpadł 
człowiek w defperácya, y niedbałby ofprawy dobre y 
świątobliwe. | 

Poczwarte,  Teśli nie'pierwfze f3 dobre uczynki, dla 
ktorychby iáko dla okázycy Bog-przeznáczyť człowieka do 
Nieba, dle pierwfza predeftynácya, poślednieyfze zaś do- 
bre uczynki, tedy predeftynácya z fkutecznośći fwoiey, 
odeymuie człowiekowi wolność, necefytuiąc go y przy- 
niewaldiąc do dobrych uczynkow ; .Co że mowić fię nie 
może. Więc Ke. l 

Odpomiefš ná piermf?y Zarzut, ktory był uczyniony Augu- | 
fiynowi S: od Heretykom Pelágiánom: y Semipelágiánom, idko y 
drugie inne. Odpomiejš mowie z Pawłem S: ad Rom: 9. Ze 
Bog w tym nie czyni žadney niefufznośći, częścią že mu 
Yy 2 to 
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to wolno iáko Panu; idko wolno garncarzowi, iedno na- 
czynie ná honor, ádrugie ná wzgárde uczynić: Częścią, 


že żadney nie małz w tym niefuiznośći, dáč icdnemu, á 


drugiemu nie dźć,. gdy to,co [ig dáie, dáie lig z taki á nie 
z powinnosči, bo wtym dáigcy ma'wolność, Trak.$: Tho- 
mas in præfenti art: $. ad 3.1 

Odpowief ná drugi Zarzut. Iż Bog fzczerze poftępu- 
ie, gdy wfzytkich do pokuty. y dobrego życia upomina, 
bo mdiąc Bog fzczerą wolą wizytkich zbawić, według Pá- 
wlá S: Chce zeby m/yfcy ludzie byli zbawieni. A nápomnie- 
nia do pokuty, 14 znakiem fzczerey woli Bofkiey, ktorą ma 
wizytkich zbawić; tá zás. wola Bofka, ktorą chce wizy- 
tkich zbawić, nie fupponuie żadnych zaflug: tedy nape- 
mnienia do pokuty lą (zczyre, bo pochodzą zízezerey wo“ 
li Bofkiey, ktora chce wizytkich zbávič,. zdobroći fwo- 
icy, a nie dla żadnych. zafug ich. 

Odpowieff ná trzeći Zarzut, wprzod Infiáneya uczynimy, 
Albo Bog przeznaczył, żebyś miał zdrowie dobre, honor, 
fubftancyą, albo przeznáczyť, żebyś tego nie miał; ieśli 
przeznaczył żebyś miał, tedy ćię to nie minie, lubo ża- 
dnego nieprzyłożyfz ftáránia y pracy, y ták nie ftaray fig 
nic, bo bez ftdrania otrzymaíz to wízytko ; ieśli zás Bog 
przeznaczył, żebyś nie miał dobrego zdrowia, honoru, & c. 
dármo fię ftáraíz, y pracy okofo tego podeymuiefz, bo choć- 
byś fię naybardziey ftárať, minie čie to wizytko. lákotedy 
tákie árgumentowánie nic nic waży; ták y plerwíze: Záczym 
jáko Bog przeznáczywlzy człowieka do zdrowia dobrego, 
honoru, dobrey fubftáncycy, przeznaczył go oraz, aby g 
oto ftárať, y pracy przyłożył, a ináczey żeby tego nie do- 
ftapil,. tylka przez pracą y ftáránie z tak Bog przeznaczy- 
wizy czťowická do Niebá, przeznaczył go oraz, śby ná nie 
dobrze zdffugował, przez modlitwy, mortyfikacye, y ina- 
czey żeby w czaśie lámym nie otrzymed Niebś, tylko przez 
dobre uczynki; á zátym kázdy chociaż do Nieba będzie 
przeznáczony, © dobre uczynki y pobożne życie ftarać fig 
powinien, według nauki Piotra $; Ep: 2. Cap: r. Statayćie 
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fie, dby przez dobre uczynki, pewne mafe powolanie y obránie 
uczy niliście. 

Odpowiefć na.czwarty Zarzut, Iż predeftynácya Bofka, 
lubo ief uprzedzáigca zafługi ludzkie, iednák twoią fku- 
tecznośćią, nie odeymuie ludziom: wolnošči do czynienia 
dobrych uczynkow, ani neceflytuie, y przyniewala do 
nich, bo predeftynacya Bofka,. nie tylko fprawuie w czło- 
wieku, żeby czynił dobreuczynki, ale żeby ie czynił wol- 
no, ieft bowiem Sprawczyná ták dobrych uczynkow idko 
y wolności ich; Zaden zás Sprawcą fkutku {wego nie pfu- 
ie, áni mu dofkonáťošči odeymuie, ale mu iey raczey do- 
ddie, iaką dofkonałośćią dobrych uczynkow ieft wol- 
ność. l 

Argument 5. Dla zaflug Chryftufowych, Bog miał 
pierwfzą Intencyą, dać wybranym fwoim Niebo: Więc 
Bog nie zlámey Izczedrobliwości, ale z (prawiedliwości, 
przeznáczyť ludzi do Nieba. 

Odpowiefi. Lafugi Chryftuľowe fa fprawą żywota 
wiecznego w ludziach , anie fą frzodkiem Hužacym do 
otrzymania zbawienia ludzkiego, áto dla tego, że zafľu- 
gi Chryftufowe„wyżlzey fą godnośći, niżli zbawienie lu- 
dzkie, y tik mogą bydz (prawą zbawienta ludzkiegó, "ale 
nie mogą bydź trzodkiem do niego, idko do końca, ktory 
wyżlzey godnośći y dofkonałośći bydź powinien nád 
frzodkiiwoie. Tu zaś mowiemy o takich zaffugách, kta- 
re ią prawdziwym frzodkiem do otrzymania końcś zbá- 
wienia ludzkiego, lákim frzodkiem fą zafugi ludzkie, 
ktore w lntencycy Bofkiey fą poślednieyfze, á pierwfza 
ieft chwała wieczna ludziom naznaczona z Bofkiey fzczo- 
drobliwośći, nie z fprawiedliwośći, bo ieft naznaczona nie 
zżadney powinnośći, ktorąby człowiek uczynił fobie, 
gdyż ieft naznaczona nie zprzeyrzenia zaflug iego, láko 
prawdziwych frzodkow do otrzymania końca zbawienia 
wiecznego flużących. 

Argument [Sofy przeciw drugicy Konkluzyey, Nie podo- 
bna icit, żeby ktoicdnęż rzecz mogł dać álho chciał, 
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zlzczodrobliwośći y ziprawiedliwośći, bo chcieć dde 
z fzczodrobliwosči, ieft chcieć dáč bez powinnošči, chcieć 
zás dać z fprawiedliwośći, ief chčieč dźć z powinności: 
Więc ponieważ Bog poftanowił dáč z fzczodrobliwości ży- 
wot wieczny ludziom, tedy -go ták. w exekucyey y wczásie 
dáie, śnie z fprawiedliwośći, dibo iešli go w czásie dale 
zfprawiedliwośći, co pewna ieft według Pifmd S: tedy 
przed wieki nie miał Bog takiey woli, ktorąby z fzczo- 
drobliwości chciał żywot wieczny dać ludziom. 
Odpowief, 1ž byłaby to prawdá, gdybyśmy w P.Bogu 
leden dekret y iednę wolą o koło dania ludžiom chwały 
wieczney náznaczáli. Ale że wPánu Bogu dálemy dwie 
woli, albo dwá dekretá, ieden Intencyey, drugi exekucyey 
około chwały wieczney lubo iedneyże, rożnie iednák ro- 
zumiáney, bo rozumiáney raz w [ntencyey Bofkiey będą- 
cey, drugi raz w exekucyey: tedy mogł P. Bog mieć ie- 
dnę wolą y ieden dekret Intenčycy dania chwały wię- 
czney ludziom zízezodrobliwošci, á drugi dekret mieć 
exekucyey dania ludžiom chwały wieczney w czśśie z (prá- 
wiedliwości y powinności. Iśko naprzykład Turczyn, ku- 
piwfzy fobie niewolnika Chrzeščiániná, może mieć takie 
dwie woli álbo poftánowienia, iednę ktorą chce niewol- 
nika uwolnić z niewoli, drugą ktorą chce, áby niewolnik 
iego rabiať y zarabiał fobie u innego Panda, y tym zarob- 
kiem zeby fię zniewoli wykupił; pierwfza wola Furczy- 
ná ieft zizczodrobliwośći, ktorą umyślił, y chce niewol- 
niką fwego uwolnić: Druga wola ieft z fprawiedliwośći, 
bo chce, áby w exekucyey niewolnik iego, ináczey z nie- 
woli nie wyfzedł, tylko przez (we prace, y przez fwe pic- 
niądze čieízko zárobione ; ták y w teraznieyfzey máte- 
ryey dylzkurowść potrzeba. A 
Argument śiodmy przećiw trzeciey Konkluzycy. Konci- 
lium Tridenckie Sef: 6. Cap: rr. y Auguftyn S: Lib: de 
natura & gratia Cap: 26 uczą, Bog [ivoig lafką raz ufprawie- 
dliwionych nie opufścza, áž mwprzod on Jam od nich opuficzony go- 
fldmie, Gdyby zaś Bog miał wolą niektorych odrzucić od 
Niebá, 
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Niebá,-nie przeyrzawfzy wprzod grzechow ich, tedyby 
takich wprzod opuścił, nižliby byť od nich opufzczony, 
Więc &e. g 

Oapowieff, Iż fię to ma róztimieć o Łafce Bofkiey 
ufprawiedliwidiącey człowieka, -ktorey raz nabytey, nie 
traci człowiek, dż wprzod zgrzeízy, y przez grzech Boga 
opuści. to fię iednak-dzieiće w porządku exekucyey y czá- 
śle, nie w porządku Intencyey Bofkiey; wexekucycy zás 
y w czasie, lubo wolaBofka odrzucdigca ludzi niektorych 
od Niebś, fupponuie przeyrzenie grzechow, nie fupponu- 
ie icdnák w porządku {wey Intencyey. 

Argument 8. Bog ma taką wolą, ktorą chce wfzyt- 
kich zbawić, ktora wóla Bofka, byłaby prożna y obłudna, 
gdyby miał inną wolą taką; ktorąby chciał niektorych od 
nieba odrzucić, nie przeyrzawizy winy y grzechow ich; 
y owfzem takie dwie wole, zdádza [ie bydz fobie przeci- 
wne: Więcże Bog ma'wolą uniwerfálng wfzytkich zbá- 
wić, y do nicbá przypuśćić, nie môže oraz'mieć woli takiey, 
ktorąby chčiať niektorych od Niebś.odrzućić, y onego im 
nie dźć, nie przeyrzawizy ich grzechow: ile, że wola Bo- 
ika uniwerfálna, ktorá chce wfzytkich zbawić, y do Nie: 
bá przypuśćić, ief kondycyonálna, z tg kondycya, ieśli fo- 
bie fam ktory czťowiek do niebá nie przelzkodži przez 
grzechy fwoie. a Eh da 

Capowiejf. Iż wola Bofka, ktorą chce Bog wfzytkich 
zbawić, wyrážonaod Pźwła S: temi flowy: Chce, aby mfy- 
Jey ludžíe byli zbawieni. ieft prawdziwa y fzczera, bo že 
zbawienie wfzytkich ludzi,-ile zsiebie ieft, dobre ieft, a 
zatym ipolobne, áby: Bog w nim miał upodobanie, y one- 
go wizytkim ludziom życzył ; dla'tego taka wola Bofka 
uniwerfalna, ieft prawdziwasy fzczera, že ilednák zbáwie- 
nie wfzytkich ludzi. bez“ excepcyey ieft przefzkodą do po- 
kazania Bofkiey mocy y wladzy,- do pokazania ułomności 
ludzkiey,. z Ktorey w grzech upaść może;-y zań bydz fpra- 
wiedliwie potępiony. Náoftátek ieft przelzkodą y piękno- 
Šči cálego świátá; dla tego uważywizy Bog zbawienie 
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wfzytkich ludzi iáko przefzkodne, ma drugą wolą fkute- 
czną (bo pierwfza lubo ieft prawdziwa y fzczera, nie fku- 
teczna iednak) ktorą chce niektorým nie dać Niebś, y od 
niego ich odrzucić, nie.zracycy przeyrzenia grzechow 
ich, dle ztey rácyey, áby pokazał fwoię moc y władzą, iá- 
ko Pźweł S: mowi ad Rom: 9. Chcąc pokazać moc fiwoię, 
przemogi ná fobie w wielkiey cierpliwości, że naczynia gniewu, 
[pofobne do zguby, dopuścił Bog žeby byy: ldko zupodobánia 
twego y z rácycy władzy Iwoicý, zdun ziedneyże gliny, 
iedno czyni naczynie náhonor, á drugie ná wzgárdę. Dy- 
fkurs to ieft Pawia S: wterdznieyfzey máteryey ad Rom: 
9. Z drugiey rácyey, żeby piekność wšwiečie byfź zro- 
žnicy iednych od drugich. Náoftátek dła-:tego, áby po- 
kazal uiomność ludzką, że lubo wlzytkich ludzi ordyno-.. 
wał Bog do otrzymania końcź żywota wiecznego, á to we- 
dług woli fwoiey uniwerfálney, ktorą chce wfzytkich zbá- 
wić; przećię iednák dopuścił, áby niektorzy nie dofzli 
dotego końca, ý wdrodze zbáwienia fwego uftali, chcąc 
w nich pokazać ułomność cáfey natury ludzkiey. Ani te 
dwie wole Bofkie fa fobie przećiwne, bo tého f3 oic- 
dnymże zbawieniu ludzkim, pod rożną iednák uwagą, ba 
wola Bofka generálna, ktora chce wfzytkich žbávič, 
ma zá cel zbawienie ludzkie, idko zšiebieťdobre ieft: 
druga zás wola Bofka, ma zá cel toż zbawienie ludzkie pod 
inną uwagą jáko przefzkadzdiące do pokazania Bofkiey 
władzy do piękności świátá, dopokazánia ułomności natu- 
ry ludzkiey; ktora wolą chce dla pomieniónych przefzkod, 
niektorym nie dáč zbawienia wiecznego; iáko iedenże 
kupiec naprzykład towáry okrętem przez morze prowá- 
dzący, gdy naftąpi nawałność morfka y niebelpieczeńftwo, 
że okręt blifki ieft zatopienia fię, ieśli towárow kupieckich 
w morze nie wyrzucą, żeby tym ulżyć okrętowi, y on z 
ludźmi mogi fię filwowść; tedy ná ten czas pomieniony 
kupiec ma dwie wole, iednę, ktorą chce towary fwoie 
zachowść y konferwowść, idko dobre yiemu pożyteczne, 
ktora iego wolą ieft ná ten czás niefkuteczna; drugą ma 
wolą, 
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wólą fkuteczną, ktora chce żeby towary iego w morze by- 
ty wrzucone, iáko ćiężarem fwoim "przelzkadzaigce do 
konferwácycy okrętury' ludzi : -ták też dyfzkurowść potrze- 
bá y odwoiákicy w P. Bogu woli iedney, ktorgchce:ludzi 
wfzytkich zbáwić, drugiey woli fkuteczney, ktorą chce 
niektorych nie-zbáwič, dla tego, ‘że zbáwienie wfzytkich 
ieft przefzkodne do pokazania Bofkiey władzy, pieknošci 
świata, ułomności natury ludzkiey. :Ani wola Bofka uni- 
werlálna, ktorą 'Bog -chce wfzyrkich zbawić, ;ieft wtym 
ferisie kondycyonálna, że Bog chce wfzytkich zbawić, ie- 
sli fobie grzechami nie przelžkodza, ale ráczey ieśli ná 
nicbo febie zárobig, gdyż tá wola Bofka, żadney nie ma. 
dependencyey od tikowey kondycyey, bo.iáko:debre za~ 
flugi, nie [3 P. Bogu przy 

rych ludzi donieba, ták 

zbawić, nie ma de 


rzuceni. 

Áreument 9. Zadnego'Bog od Niebá nie odrzuca, 
ktoregoby oraz ná wieczne męki nie potępił : A že niko- 
go do piekfá ná wieczne męki nie potępia,-tylko dla grze- 
chow wprzod przeyrzanych: "Więc też nikogo.od Nieba 
nie odrzuca, tylko dla grzechow w przod przeyrzánych, 
Do tego zdałby fię Bog iednákowo chcieć zbáwienia.ie- 
dnym, á potępieniadrugim, «co fię mowić nie może. 

Qapowiejf nd Argument. Ze lubo żadnego Bog od nieba 
nič odrzuca, ktoregoby do piekľá nie.potępiś, 1ednák na- 
przod zupodobśniafwego, niektorych od niebá odrzuca, 
pošlednicy dopufzcza,.že grzefząy z gržechu nie powftawá- 
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ią, ś potym dla grzechow tych wprzod przeyrzanych y do- 
pufzczonych, potępia do piekła. | 
Ná przyddny Argument odpomieff. Ze niciednákowo 
Bog iet Autorem zbawienia iednych, 4 potępienia dru. 
ich ;. bo iefkAutorem w wybránych fwoich, nie tylko žy- 
wota wiecznego, dle też fálki fwey y, zafług: w potępio- 
nych záś Autorem ieft karania, dle nie left Autorem winy 
y grzechu, zá ktory zafłużyli na karanie. 
Argument 10. Auguftym S: Ep: 109. YS; Tomafz 
u: 6. de Veritate'art: z. ad 9. nauczaią,. że grzech. pier- 
worodny iefť okázyg y przyczyną, że Bog niektorych od 
niebáodrzučiť.. Y ná innych mieyfcách S: Tomalz uczy, 
že Bog zmiłośierdzia fwego zbávwia, á zfprawiedliwości 
potępia» ták uczy 1. p. Gu: 23. art: 5, ad 3. Tenże Do- 
ktor S: uczy 2. zda Ou: 2 art: 5.ad r. iż komu pierwfzą 
fwoię fálke wlpomagáiacg: Bog daie, zmiłośierdzia dále, 
komu zaś nie ddie, z fprawiedliwości to czyni, ná ukará- 
nie przefzłego grzechu, 4 przynamniey grzechu pierwo- 
rodnego. Więc iáko grzech pierworodny ieft okdzyą y 
przyczyną, že Bog.niektorym nie dáte pierwizey {wey fa- 
fki wípomagáigcey, ták tež icit okázya y przyczyną, że Bog 
niektorym nie chce dać nieba. | 
Odpomieji. Ze Auguftyn S: y 'Tomafz S: wpier- 
wízym fwym mieyfcu máig fię rozumieć, iż grzech pier- 
worodny ieft przyczyną deftáteczng dle nie fkuteczną, że 
f3 od niebź niektorzy odrzuceni z idko fię to w Konklu- 
zyey trzečiey dowiodło. Ná drugim mieylcu ma fię rozu- 
mieć Tomafz S: o potępieniu ná piekielne męki, ktore po- 
tępienie ieft akt fprówiedliwośći, iákosmy w czwartey kon- 
kluzyey pokazali, bo do fprawiedliwośći nałeży karać zá 
grzech y winy; áná pomieňionym teżmieyfcu S: Tomafz 
wipominaiąc ofprawiedjiwośći, wipomina oraz o karaniu, 
ktore fprźwiedliwość naznacza. Nie mowi zaś Tomafz S: 
6 pierwfzey woli Bofkiey, ktorą niektorych Bog od niebá 
odrzuca, iáko dobrodzieyftwa nie powinnego, ktore od 


niebź odrzucenie, hie iefť karániem, „zśczym nie pochodzi 
z fpra- 
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z fprawiedliwości'Bofkiey, śle ztąd, ze Panu Bogu ták fię 
podoba. Natrzećimmieyfcu Tomafz $: mowi nie o grze- 
chu pierworodnym, iuż odpulzczorrym, zá ktory Bog nie 
karze ; dle mowi o grzechu pierworodnym mie odpuízczo- 
nym, dla ktorego láko dla-przyczyny Bog niektorym nie 
dáie fdfki {wey wfpomagśiącey : .grzech zás pierworodny 
nie odpufzczony, mie ieft przyczyną odrzucenia niekto- 
rych od niebś, ale :ieft fkutkiem iego, ieden zaś fkutek, 
może bydz przyczyną y -okdzyą drugiego fkutku, 

Argument 'iedenafty .przećim;czwartey Konkluzycy. Bog 
nie dla zafugżadnych:wprzod przeyrzánych, miał od wie- 
ku intencyą dać niektorym niebo zá koronę y nadgrodę, 
ale że mu fię tak podobało: ile że ad końca iako należy 
zaczynał, nieod:frzodkow; á końcem Intencyey pierwizey 
Bofkicy ieft nićbo,:zaffugi zdś dobre% (ržodkiem:do otrzy- 
mánia nieba; ‘Więc też Bog miał pierwfzą Intencyą y wo- 
Ją, niektorych potępić ná męki piekielne, nie dla grzé- 
chow wprzod przeyrzáných, <ále že-mu [ie ták podobáťo s 
ile že w potępieniu ludzi od końca poczynať Bog, nie od 
frzodkow; końcem zás Intencyey Bofkiey ná wieczne mę- 
ki y karanie fkdzuiącey, ieft piekielne karanie, á grzechy 
ludzkie fą frzodkiem, ,dla ‘ktorych ludzie otrzymuią ka- 
Tanię. i 

Odpowiejff naprzod. Chčieč.dač niebo, anie dla za- 
fug wprzod przeyrzdnych, iieft to dobroć y fzczodrobli- 
wość Bofka, ktora Pinu Bogu należy yfuży ; fkazáč zás ná 
wieczne karanie, -á nie dla żadney winy wprzod przeyrzá- 
ney, ieftto okrućieńftwo, ktore Panu Bogu nie należy ynie 
fuży ; Záczym lubo Bog miał pierwfzą Intencya, dáč nie- 
ktorym nićbo, ánie dla zaflug ich, iednak nie możemy 
mowić, że miał tež Intencyą:potępić ná wieczne karanie, 
dnie dla grzechow przeyrzánych. / 

Odpowie drugi raz. Niebo 'ieft takie dobro, ktore 
przez li może bydz w kochaniu y w intencyey, anie dla 
zadney okázycy, y dlatego Bog pierwfzą fwoią wolą ták 
chciał dźć niebo, że niechčiať mieć do tego żadney oká- 
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zycy zzafľlug ludzkich,. tylko fime fwoie upedobśnie ; 
karanie zás ieR takie dobro, ktore ináczey nie može bydź 
chčiáne, tylko z okázycy- winy; Záczym Bog nie mogł 
chcieć wiecznie karać. ludzi, tylko zokdzycy winy y: 
grzechow przeyrzdnych. Ani wieczne karánie ieft koń- 
cem przepufzczenia grzechow, bo Bog nic.tym końcem, 
áni tą Intencyą.przepufzcza grzechy,.aby zá nie karał, śle 
dlatego, albo żeby, ňe przez to udomność ludzka pokaza. 
74, álbo tym końcem, . żeby. od niebá, iáko dobrodziey- 
ftwá nie powinnego byli-odrzuceni 3: y ták karanie, że nie 
iet końcem, śle fkutkiem pochodzącym z okázyey grze- 
chow; dla tego Bog nigdy'nie miał woli wiecznie karác, 
tylko zokdzyey.grzechow przeyrzánych ;.y wPánu Bogu 

ierwfza ieftwola grzechy w ludziach dopufzczaiąca, y do 
nich nie przelzkadzaiąca, d.poślednieylza ieft wola potę: 
pidiąca na wieczne karanie... 

Argumentiz; left w P. Bogu wola, ktorg Bog zu- 
podobáňia (wego, nie dla grzechow przeyrzánych, chčiať 
przed wieki niektorym nie dać żywota wiecznego, ná 14> 
fnym Boftwá widzeniu zawiffcgo, iáko dobrodzieyltwa nie 

owinnego;. cośmy: wtrzečicy.pokazáli Konkluzycy. Ta 
zás nie dánia żywota' wiecznego, y nie przypulzczenie lu- 
dzi donicgo, iet pewne karduie, ktore od Thcologow ná» 
zywa fię Karánie fškody, záwiffe na nie widzeniu iftoty Bo- 
fkiey, lákic karanie naprzykład.cierpią.dzieci bez Chrztu 
umierdiące: Więc wela Boża .petepidiąca.ludzi na wie- 
czne karanie; nie fupponuie przeyrzenia grzechowa. | 

Odpomiefś. - Niechćieć dać żywota wiecznego, iaka 
dobrodzieyftwá nie powinnego, nie ieft to żadne karanie, 
bo nie ieft to: kardnies.nie dać tego, czego+dáť nie maiz 
obligu-y powinnošči z. Záczym wola.Bofka niťčchcaca dać. 
niebá, iśko dobrodzieyftwá. niepowinnégo,.nie ieft wola 
Bofka ná karánie potępidiąca ; ty tak.lubo Bog nie dla grze- 
chow; śle že mu fię ták podobało, .chčiať niektorym -nie 
dić.niebd, iśko dobrodzieyftwa nic powinnego ; iędnak 
niechčiať :ináczéy: wiecznie. ludzi. karać, tylko dla grze» 

chow 
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chow wprzed przeyízánych, A gdy: Thcologowie kard- 
niem {zkody, poza damni názywáią bydź niewidzenie iftoty 
Bolkiey, ma fig rozumieć: ná ten čzás, gdy idie widzenie 
iftory Bofkiey, ieft człowiekowi powinne y należące; A nie 
na ten czás, gdy. nie ieft należące y powinne, -0 ktorym te- 
raz mowiemy,- —. 

1. Wnieśief naprzod przeliw Kdlwinowi J tniym terd- 
znieyjtymberetykom. Że nikt ná świecie Žylacy, nie może 
zapewne wiedzieć, ieśli ieft do Niebź-przeznaczony, gdy 
otym niema obiawienia Bofkiego, Częścią, że ták Pilmo 

S: uczy Eccl: gu- Nie wie czľomiek, czyli- iefi godzien miłości 
Dofkiey, albo sienawiśći, Ná ktore fowá Bernard S: tak mo- 
Wi: Krog mowić może, ia ieflem z Wybrónych Bofkich, ia ie- 
fiem mliczbie Synom Bófkich. Serm:-t. in Sepiuag: Y Augu- 
ftyn S: Lib: de Corrept: & Gratia Cap: 13. takuczy, Kt 
z wiernych poki śmiertelne prowddźi žyčie, śmiele mowić może, 
że iefi wliczbie Wybrónych Bofkich. : Tegoż naucza Konci- 
lium Tridenckie Šeff: 6, Cap:-12, Gzęśćią dla tey rácyey, 
že cokólwiek. ieft albo bydz może-zfimey woli-Bofkiey, 
otym pewności mieć nie możemy. idko Paweł S: náucza 
ad Rom: ir. Kto wie: co-umyślit Bog, chybá że fam P. Bo 
O-ty m obidwi,idko niektorym Świętym: o ich"do Nieba 
przeznśczeniu obiawił, Abráhámowi-temi fowy. Gen: 
15. y 22. Ty zdś poydžiej? do Oycom twoich mw pokoi, pogrze- 
binny m fdrości dobrey, Pawiowi S$: idko fam o fobie pilze 
ad Timoth: 4. Odfożona>mi tefl Koroná Ipráriedlivosči, -ktorg 
mi odda. m on dźień [prámiediisvy Sedžia, | 

Dla tego zás pofpolicic-tdi Bog przed ludźini prze- 
znaczenie. ich-do Niebá, aby przy, beiázni Bofkiey, pilne 
mieli ftáránie, nie! tráčic fálki Bofkiey, raz przez Ghrzeft 
álbo. potym przez pokute nábytey, y: pilne mieliffáránie 
okolo zbawienia dufzy.fwoiey, pt 

Są,iednak zdáki, przez ktore môže koniekturowác 
człowiek, -y mieć idkąkolwiek- wiadomość lub nie'dofko- 
naig o przeznaczeniu iwoim do Niebś, | 

Fiermjiy znák jefi, gdy kto częfto učifki y,utrapienia 
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cierpliwie znoši, ofiáruigc ie P. Bogu. Ten znák náznácza 
Chryzoftom S: pifząc na one fowá Luc: 16. Synu pámietay, 
żeś odebrat to,.coć byťo dobrego wżyćiniwoim, Łózarz zás ná 
świccie, nie zażył nic dobrego, tylko to co ztego byto. 

Drugi znák iefż, gdy kto nad bliźnim fwoim w nędzy 
będącym, ma miłosierdzie, 'y onemu ftára fię dać ratunek. 
Ten znak opifźny ieft od Auguftyná S: tom: 10. Serm: 
44. do Bráči ná pufzczy będących, temi fowy: Bráčia moi 
naj mil51, niedy niepámietam, żebym czytal, dby zľa smierčia ten 
zginął, ktory ochożnie ná tym świecie [prámomať uczynki mitośierne 
y pobożne z milosci ku blizniemu. Dla czego mowi S: Ewánge- 
lia: Blogoflámieni miłosierni, bo osi miľošierdžie otrzymają. 

Trzeči znák ief, gdy kto dobry y świątobliwy áž do 
końca prowadzi żywot ,;dten znak mamy z Bernárdá S: 
Serm: 22, in'Cant: Przez życie fprawiedliwych, przy- 
chodzi fię do śmierći fpráwiedliwych. 

Czwarty znák ief, ochotnie fuchác ffowś Bofkiego, 
wnętrznie nim fig delektuigc, y pożytek duchowny z nie- 
go biorąc. Ktory znak náznáczyf Grzegorz S: biorąc go 
zonych How Ioan: 8. Kro z Boga ief, flow Bofkich fucha, dla 
tego my nie fluchačie, bo z Bogź sie iefteščie. 

Piąty ządk iefi, bydz záwíze dobrego fumnienia, id- 
koPawefS: mowi 2. Cor: 1. Sława nájša iefł świddećiwo do- 
brego fumnienia. 

Say inne znaki, ktore iednák do pomienionych ofo- 
bliwych ftofuią fię, y w nich fię zamykśią. 

2. WWniesiejf pomtore. IZ ze wfzytkich ludzi ták 
Chrześćian iáko y Pogan, więcey ieft potępionych, nizli 
zbawionych. Czgíčig tego dochodziemy z pifma S: Math: 
20. Wiele wezwanych, málo zás wybrónych. W Rozdziale 
także fzoftym. Ciálna ieft droga, ktora prowádži do Żywo» 
tá wiecznego, y mafo takich, co nią wchodzą, Szeroka záš 
drogá, ktora prowśdzi ná wieczną zgubę, y wielenią wcho- 
dzą. Częśćią, že ziwfze więcey było y ieft ludži niewier- 
nych y Pogan, ániželi wiernych y Chrześćian, bez wiáry 
zaś nic podobna bydž zbáwionym. Ztych zaś rácyi wię- 
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cey ief potępionych nižli zbawionych. Naprzod, pier- 
wiza rácya iclt wola Bofka,-bo Bog pokaże miłosierdzie 
komu chce, á komu zás nie chce, to przepuśći ni niego zá- 
twśrdziałość fumnienia, ták uczy Paweł S: ad Rom:o. 
Druga rócya iefi, iż mniey ieft rzeczy drogich y zacnych, 4 
niżeli podłych, y mniey ieft rzeczy godnych, á niżeli 
mniey godnych , naprzykład mniey iefł Cefdrzow, Kro- 
low, Szlachty, á niżeli proftfzych ludzi y chłopow; maiey 
ieft ludzi y zwierząt rozumnych, á niżeli zwierząt niero- 
zumnych ybeftyi ; mnicy wczłowieku ieft oczu, ániže- 
li włolow; Ze zaś godnieyśi, zacnieyśi, y drożśi fa Wy- 
bráni Bofcy, aniżeli potępieni, dla tego należy bydz wię- 
cey potępionych, á mniey doniebá przeyznáczonych. 

3. ZkKatolikow iednak y z prawdziwych Chrze- 
śćian, więccy ieft do Nieba przeznáczonych, d mniey po- 
tepionych. Częścią, że u Máteu[zá S: czytamy, iż mię- 
dzy zaprofzońemi ná gody, przez ktorych záproízonych, 
rozumieią fię Wierni y Chrześćidnie, mniey było takich 
gośći, ktorzy mieli fzpetne fzáty y nie wefelne, á przez 
tych rozumieią fię potępieni, á więcey zás było gośći w 
fzátách pięknych y wefelnych „ przez Ktorych rozumieią 
fię przeznaczeni do Nieba. Częścią, że z Aniofow, ktorzy 
byli wfzyfcy wieťnymi, więcey ie zbáwionych, niżli po- 
tępionych, Częścią, že więcey icft takich Chrześćian y 
Kátolikow, ktorzy nie umierdig bez Sákrámentú pokuty 
S: Ciálá Chryftutowego pod ofobámi chlebá, oftátniego 
Oleiem S: pomázánia + á chociaż drudzy przyść nie mogą 
do przyięcia tych Sákrámentow, przy śmierći iednák {wey 
czynią ákt fkruchy, żalu zá grzechy, polecáiac fię Mece 
Chryftufowey, zalľugom y przyczynie Świętych Pańfkich; 
ufać zástrzebá Miłosierdziu Bofkiemu, że Bog ták pokutu- 
iącym, y dobrze po Chrześcidńfku ná śmierć przygotowá- 
nym, daie fálkg (woię y żywot wieczny; Więc z Chrze- 
ścian y Kátolikow, więcey ieft zbáwionych, niźli pote- 
pionych. 

Racknief a Grzegorzem $; Home 19, [úper Ewangelia, 

Do 
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Do -Wižry wielu przychodzi, do Kroleftwá iednák Nie- 
bielkiego mało wchodzi. Tož y $: Auguftyn uczy Lib: 
3. Gontra Fauft: Cap: 26. fuper Caput 22, Gen: 
*Odpomieff. Ze fię to ma rozumieć nie o fimych pra- 
wowiernych Katolikach Rzymfkich, z ktorych wiecey zbá- 
wionych, nižli potępionych, dle fie-ma rozumieć wo wfzy- 
tkich heretykách, ktorzy Ghrzeščiánámi fię - bydz názywá- 
ią, y niektore artykuły wiáry Kátolickiey trzymśią, dlemie 
wízytkie, tych tedy heretykow w komput wiożywizy z Ká- 
tolikámi, tedy z nich „wizytkich wiernych, dle nie iedná- 
kowo. wierzących, więcey będzie potępionych, nižli zba- 
wionych , bo wfzyfcy heretycy, "y nie mało z Kátolikow, 
będą potępieni, ktorych wfzytkich wiecey ieft, niżli 
tych Kátolikow, ktorzy fą do Nieba przeznáczeni. 


Relikwie Święte, należy czćić y fiá- 
momóć, — 
Alwin y Luter fą nieprzyiażni Relikwiom., 


i Świętym, ktorych czčié yfzanować zákázu- 
ią, czyniąc bátwochwalítwem ich fzanowanie, 
a wžieli ten błąd 'od dawnych heretykow Wigi- 
lincyufi, yinnych. iako S: Hieronym ten błąd 
Wigilancyufowi przypifuie. Katolikow zaś zgo- 
dna ieft. nauka y 
Konkľuzya. 
Relikwie Święte należy czčié y fzanować. 
Robácya piermfša z Pifiná S. Bog fam ufzdnował čiáľo 
Moyzelzowe, ‘kiedy ic fam AnicHkiemi rękami po- 
grzebł, — Deutor: ultimo. Kosči Elizeufzá Proroka uczcił 
Bog, uczyniwízy przez nie Cud wielki; gdy fię bowiem 
dotknęły zmarłego, natychmiaft wfkrzefzony y ożywiony 
ten 


sten cżłowiek zoftať, 4. Reg:13. Niewiaftapówna, ni piy- 
nienie krwie choruigca, gdy Gç brzezuukni Chryftulo- 
wey nabožnie -y z uczćiwością dotknefá, uzdrawiona zo- 
ftáľá. Maib:9. Chuftki y pały.PźwdźS: | do chorych no» 
fzone, do opętanych, do zdrowia ich przyprowadzały. 
AG: 19. Dla czegoChryzoftom S: Orat: 31. de Virtutibus 
mowi: lako moc byťá m cieniu Piožrá, y twfukni Pátľá, do 
zdrowienia chorych, tik m popiotách Syvigtych „ná -svyznánie ozár- 
tom. Y Auguftyn S: Epift: roz. ad Quintiand, tak mowi: 
Nofa záifte Relikwie Btogoftimionegoy: Chrvalebnego Meczenniká 
Stefáná, ktore «wie świątobliwość máá, ióko y my. uczyniliśmy, ZE 
„należycie czéić y ľánomváč powinniście. "Toż:uczą:inni.Qyce- 
wie Ss. Koncilia także generálne tego nduczdią, .jáko te 
Niceňfkie drugie, Karchagińfkie, Laterdneńfkie, Mogun- 
ckie, Tridenókie Se: 25. in decreto2. temi fowy:. Smig- 
tych tákže Meczennikos, y inrych z Cbryfiufem ,żgiących Stvigté 
čiálá, ktore były żywemi cxťonkámi Cbryflufá, y Kośćiolem Du- 
cha S: y ktore wfkrzeffone -od mego będą do :życiawiecznego, J 
Nivielbsone, od Wiernych.powinny bydź svpolšánováziu. 


Probácya druga. Bog «wielkie zwykł czynić .cudź | 


przy grobach, čiáfách, Relikwiách Chryftufá, y, Swietych 
Bofkich, o czym świadczą, Auguftyn S: Lib: 24. de Civ: 
Dei Cap: 8. S.Hieronym Lib: «contra Vigilant: S: Ambr: 
Serm: 91. «o S. Gerwazym.y Protizym,y inni. Zadczym 
tym fimym'Bog chce, aby Cisła.yRelikwie.Swięte, byty 
w polzánowániu u-wWiernych, kiedy fam Bog.czyniąc przez 
nie cudá, honor im w tym czyni, według Tomalza' S: 3..p: ' 
Qu:25. art: 6, sn Corpore.:  Sam:Bog takie Relikwie, na-? 
leżycie czci, w obecnośći ich czyniącCudą. i 

`- Probácya irzečia -z S: Tomafšá ná.pomienionym mieyfis. 
Gdy ktokochay fzánuie iákg ofobę, tedy y posmierći icy, 
ma wuczčiwosči y w pofzanowaniu nie tylko ciało iey, 
źle też y pozofłalą czyli to.fuknią, czyli. pierścionek, czyli 
obrazek iey, idko-pifze Auguftyn S: in Lib: deCiv: Dei, 
y doświadczenie tego. uczy: Ze zaś Swiętych Pańfkich ko- 
chść, czćić, y fzdnować powinniśmy, iako członki Chry- 
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384 „Relikwie Święte: 
ftufowe, láko Synow Bofkich,: iśko Przyiaćio Bogi, áná> 
fzych Pátronov, za namifię przyczynidiących, dlatego ich 
Ciała y ktorekolwiek Relikwie po nich pozoftałe, y po. 
śmierdi: ich; fzanować.yczóić. powinnišíny, tym wyrazálgg 
afekt y pobożność kú Swiętym Panfkim. 

Areumentá Heretykow. 
Jeger" pierwfy. Teit to wielkie: bałwo- 
; > PA 2% $ 

chwálftwo, ktore niegdy czynili Poganie, ze 
zmártych čiaťa czčili y lzanowali: Więc tò u 
Chrześćian bydź nie powinno.. 
OPpowieć ná ten órgwment. Wigildncyuja. flárego beretika, z 
Hietonymem Szy S: Tomafšem. Ze Pogánie bátwochwal- 
eybyli. przez: to iż čiáľom zmarłych; honor Polki odda- 


wali;.y taką część czynili zmarłym, iśka fámcmu Bogu na- 
leży: my zaś Kátolicy dáiemy część, y, czyniemy: honor 
Giśłom: y Relikwiom Ss: śle nie honor Bogu SES 
lecz<dáleko niżfzy y mnieyízy, to ieft (zanuicmy Święty: 


dla ufzánowánia fámego Bogáj dálemy honor ffugom Bo- 
fkim, bo ten honor zlewa fię ná fámego ich Váná, kto bo- 

wiem fugi Bofkie [zánuie, Boga fzánuie, ákto niemt-gár-“ 
dzi, Bogiem gźrdzi, y ták: fzdnuiąc Relikwie: Świętych, 
nie czyniemy żadnego bałwochwalitwa. 

Argument drugi. _ Głupia ieft czcić y fzdnowść taką. 
rzecz; ktora dni'iefł czuiąca, źnirozumna,: láko lą Giała y 
Relikwie Swiętych zmarłych. 

Odpomieff, Ze nie czčiemy.Giat y Relikwiy zmár- 
łych Swięcych; dla Ciał fámych-y Relikwiy,. ktore (3.nie 
rozumne, śle dla dufź ich rozumnych, y świętych, z-kto“ 
remi: były złączone na świecie, y ielzcze będą. złączone z 
uwielbionemi dufzámi, przy generálnym wízyckich zmar 
twychwfłśniu s. do: tego czčiemy: Ciaiź y Relikwie Swię- 
tych dla Páná Bogá, ktoremu ná šwiečie zyigc flużyły. 

Argument 3. Nie ieftiednož čiáťo,áni iedneyże pofta- 
Či, ciáľo człowieka żywego y zmarłego: Więc lub ćidło ży+ 
wego 
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wego czHowięki, godne ieft -p ofzanowźnia; 16dnák Cisło 
zmarłego nie'ief godne. 

Odpowieff. Go względem dufzy, niedeľt 1ednož ciz- 
To, co záš względemiedneyże máterycy, z ktorey ieft ufor- 
mowáne čiáťo : ieftiednož, y z iednąż czáľu (wego złączy 
fe dufzą żyiącą. wo. ; 

Argument. czwarty, Deut: Gap: -ultimo czytamy, Ze 
żaden człowiek nie wiedział, ná ktorym „mieyfcu pogrze- 
biońe iek Ciáľo Moyzefzowe,:y gdzie.był iego grob. Te- 
go záš zátálenia Ciała Moyzefzowego (mowi Kalwin) nie 
inna býdzž.maže.rácya, tylko żeby Zydzi Ciáfá Moyzefzo- 
weganie czcili, idko.czczą Relikwie Świętych Papiitowie: 
Więc niegodzifię dawąć czci y honoruR.elikwiom Swię- 
tych: Czytamy także u Máteulzá S: Cap: 23. Biada wam 
Pifirze y Fáryzeufšomie obľudni, že budniedie groby. Prorokow 
Srvigtych, y one zdobičie ; gdzie Chryftus iawnie gani zdo- 
bić groby Świętych, y.czćić čidlá Prorokow. 

Odpowiefś ná pierwfty text. Iż nie dla tego było zátá- 
ione przed Zydámi Ciało Moyzefzowe y.grob iega, żeby 
nie miało bydz godne czći y pofzánowánia takiego, idkie- 
go ieft godna święta dufzaiego,.y:owfzem fam Bog ufza- 
nował Ciáfo iego, gdy ie fam rękami Anielíkiem! po- 
grzebi: śle dla tego Ciało Moyzefžowe:byio przed Zydá- 
mi utaione, áby oni będąc fklonni do bálwochwafftwá, nie 
popełnili báťwochwalftwa, dáiąc iego.čiátu táka część, láka 
fámemu Bogu powinna bydz dána, bo wiedząc Zydzi, iż 
wielkie Cudá czynił.y w Egypdie, y nápulzezy, y widzie- 
li twarz iego idiną idko Hońce, tedy mogliby go mieć zá 
Bożka, y Boikajmu częśćeddawać; od czegobyMoyzefz po 
{wey šmierči Zydow nie mogł odwieść, lubo to mogł uczy- 
nič y uczynił za żywota: Zeby.tedy Zydzi nie mieli oka. 
zyey tákiey do bafwochwalftwa, dla tego ćidło Moyzefzo- 
we było zátáione: Chrzeščiánie zás nie fą fkionni dô baf- 
wochwalftwá, y gdy część czynią Relikwiom Świętych, nie 
czczą ich iako Bogą, dle iáko Relikwie ludzi Świętych, 
ktore uízánowánic mnieyfze dáleko ieft, niźli czczenie y 

Aaa 2 fza- 


386 Relikwie Stviete.: 
fzanowanieBofkie, ile že czćiemy y. (zánuiemy. Relikwie 
Swiętych; nie dlanich famych, śle dla.Panś.Boga, bo kto 
fugi Bofkie fzanute, Boga fzahuie s: y-tak-nie mäíz niebe- 
fpieczeńftwd:w Chrześciśnach, żeby: bdlwochwalftwo po- 
efnili w ufzdanowaniu Relikwiy: Swięcych, mianowicie iż: 
Kośćioł:S: pilno tego przeltrzega y uczy, że nižiz4 y 
mnieyfzą część y ufzánowánie należy. oddawać Relikwiom. 
Swiętych, śnie tikąidka powinuś bydz P.Bogu. - 
_ Odposiejš ná drugi-text.. Le Chryftus nie gdni:tego, 
że budowali groby: Prorokow: Ss: y one zdobili Pilárze y 
Fáryzeufzowie,.álé to gani, iż toczyniąc, obłudnie fobie 
poftepowáli, kiedy: przez to fámo, czýnili (ie. pobožnemi w 
oczach: ludzkich, á-pod.plafzczykiem takiecy pobożności, 
inne dobre uczynki, y akty mifośicrne opulzezáli, ynie- 
cnoty: czynili, -ofobliwie: Chryftulowi,. na. ktorego. życie 
náftepowáli z: ktora -explikácya że prawdziwa ieft,. zláme- 
O textu pomienionego pilma.fię wyddie, ponieważ Chry» 
us nie nazywa: Faryzeufzow bydz-batwochwalcaini, ale 
názywa: ich: obľudnikámi 3. Więc Fáryzeufzowie zdo- 
biąc groby: Swietych,:y: ich. ćiaiafzdnu:ąG, nie popełnili: 
żadnego bałwochwalftwa, „śle wyftepek-obfudnošci popeł- 
nili, -gdý-ná (zánowániu grobow Świętych, zákľadáli cáfą- 
firoie 'świątobliwość.w.oczśch. ludzkich, á- pod płalzczy= 
kiem tákicy! przećiw- zmarłym Świętym pobožhosči, zbro- - 
dnie.ywyftępki fwoie sili gd 
Argument piąty. Koncilium Illiberytańfkie zákazá» 
fó przy grobách Meczennikow świec'zapalać.y świećić,te- 
mi owy: Podobáťofie, žeby świecnie zápaláč m dźieńna. Cmän- 
tarzdch, ynie przejfkadzóć dujšom Świętym: Więc pomienione: 
Koncilium, zdkazśło czójć.ylzdnować Relikwiy Świętych. 
Odpowiej$. Pomienione: Koncilium“ że w dzień -zá- 
pałać świec przy grobách Świętych zdkazdło, tedy, tým lá- 
myra mie: zákazáťo zapalać.świec w-nocy, przy. grobach: 
Sicty ch: -á záty m: nie gdkazało. czóic'y Izánowác grobów: 
Swietých z: dla:tegozáš zákazáto w dzień zdpalaćświeć-na* 
Cmentarzach,>bo- w dźięń wiele świec áz.názbyt kiádžio-- 
ne” 
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no yzdpalano,.y wiele było takich, ktorzy zapalali,- d zá- 
paláiac,- byli wielką .przelzkodą innym ludziom, na modli- 
twę zgromadzonym,. bo tumulr nietáki czynili; tedy po- 
mienione Koncilium znioffo ten zwyczży, žeby. ztąd nie 
była przefzkodź modlącym (ię; y tosieft. co mowi Koncie 
lium;.żeby: niebyfá. przefzkoda dufzóm Świętym, ná mo- 
dlitwę zgromadzonym,-ztych świec-przy ktorych uftáwiá- 
niu. y zápalániu, częfto tumult-bywaf, 4 ztumultu: prze- 
(zkodá.do modlitwy, | DOS, 
Argument Kofiy-  Dlategoby Ciała y Kośći-Swiętych 
czcić-należało, że były złączone z dufzą Swiętą; dla tego 
czcić y: (zdnować. należy, y mieć-za Relikwie Święte, pio- 
tna, y: fuknie Świętych, że fię Ciał Swiętych dotykały; dla 
tego Krzyż, ná ktorym Chryftus umarf,: cżćić -powinno, 
że fię Ciafa Chryftuľowego dotykał, y: ná nim Chryftus 
umarf: A-że oslicá, náktorey Chryftus 'wieżdzał.do lero- 
zolimy, dotykała fie Ciała. Chryftulowegó: Więc dlatego 
dotykaniafię, należałoby ią czcić y fzanować, coieft śmie- 
chugodno.> | | dO OUAZ a, 
Odpomiej?.. Gdy:rżecz idka ieft dotknięta'od inney 
rzecży, Swiętey, iako Ciało Świętych. ad dufzy Swietey, 
fuknie od Giat Swietych, Krzyż od-Ciáfá Chryftufowego, 
náktorym umári, tedy ią'należy ežčié y fzanować, kiedy 
ztąd nie pochodzi-zadna nieprzyftoyność y obrzydliwość, 
iáko zufzanowania Ciał Swiętych, fukien ich, Krzyża S: 
żadna'nie pochodzi nie“ przylłoyność:: Ze zás byłby 
wielka nieprzýfltovnošc, czcić y fzánowác: oslice,: dla te- 
„go,.lubo fię 1ey ChryftusCiałem (wym dotykał, nie na- 
leży iednśk oncy. czcić-y izánowác:: 


sákrámentá. Nowego Tefiómentu. 
u 4, Akramieńt nie innego nie left, tylko znakwi- 
= domy, niewidomą łałkę. Bolka: czľowieká 
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cy, Aaa'3; % 
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zi W Szytkie Sákrámentá nowego teftamentu poftáno- 

wif Chryftus. Cześćig, že Apoftofowie Ss: tylko 
Sákrámentámi (zafowali, y one ludžiom dáwáli,.iáko czyta- 
myu Páwfá S: 1.Cor: 4. Niech rozumie człowiek.o nas, żeie- 
fiešmy Rugámi Cbryfiufa, 3 Száfárzámi táiemnic Bofkich, to ieft 
Sakramentów. Więc. fam Chryftus poftanowił Sákrámen- 
tá, uktorego Apoftofowie byli Sákrámentow fzáfárzámi, 
anie autorami.  Cxzefčig.že ták náucza Koncilium Triden- 
ckie Sef: 7. Can: r. Kżoby mowił, żesoftyckie Súkrámeniá no- 
wego teftámeniu, nie [a od Gbryfiu(a pofłanowione, niech będźie 
wyklęty. X Ambrozy S: Lib: 4: de Sacram: Cap: 4. mowi. 
Autor y Sprawca Saktómentow kto ie? ieśli mie Pan IEZ VS? 
Częścią dla tych rácyi: pierwíza ieft, ábyšmy wfámym 
Chryftuśie, nadzięię y ufność pokľadáli : idko bowiem dla 
tey rácycy dzieło odkupienia nálzego, iefit fimego.Chry- 
ftulá: ták y poftánowicnie Sákrámentow należy, aby by- 
fo dzięło fimego Chryftufá. Druga rácya iefi, iż ftárego 
teftámentu Sákrámentá fám Bog poftanowił: Więc y no- 
wego teftámentu Sakramenta, (am Bog przez Chryftufa po- 
- ftánowiť, á to dla godności ich, iáko też y wálor {woy má- 
ią z olfoby:Chrytufá, | 

Rzeknieff. Cypryan S: Serm: de ablutione pedum 
mowi: Sam Naywyżfty Káplún (wego Sákrámeniu iefi Pofióno- 
Wicjel y Autor, 10 innych.zóśludzie Ducha S: mieli zá Nóuczycie= 
lá. _ Więc fam Sakrament Ciała y Krwi Chryftufowey pod 
ofobámi Chleba y wina, od Chryftulá poftánowiony ieft, 
á inne Sákrámentá od A poftołow. 

Odpowieff. Ze nieieft pewną, żeby to była Senten- 
cya Cyprianá 3: dle innego iakiegoś Autord, ktorego taką 
náuke wolno nam edrzucić; á pozwoliwfzy to, že S: Cy- 
prian mowił, mafię ták rozumieć, iż przez Sákráment, nie 
znaczy fię fam ieden Sakrament Eucháryftycy, iákoby iego 
tylko fimego Chryftus był Autorem, ináczey nie byłby 
Autorem Sakramentu Chrztu, co ieft przećiw fámymže 
heretykom ; śle znaczą fię wfzytkie inne Sákrámentá, kto- 
rych wízýtkich Chryftusicft Autorem. Przez te záš fowá 
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w innych 243, mie znaczą fię inne Sákrámentá, ale znaczą fię 
ceremonie, ktorych Kapfani przy Sákrámentách zážy W žid, 
y fą zpoftánowienia Kościoła, według rnftrukcycy Ducha 
Świętego: | : ERA ; 
" Rzeknieft powtornie.  Chryftus Pan iáką miał władzą 
od Oycá Przedwiecznego, taką dał Apoftofom według la- 
náS: Gap: 20. Jáko mnie pofšať Očiec, tak y ia mar pofjlam. 
A. że Chryftus mial władzą: poftanowić Sákrámentá: więc 
dał władzą y'Apoftofom,- áby niektore: poRtánowili Sakra. 
mentá., - 
Odpowie. Že Chryftus: dať Apoftoľom władzą dle 
nie rowną fwoiey władzy, podobną tylko w niektorych 
rzeczach, nie we wfzytkim, bowiem Ghryftus miał władzą 
y pofianowić Sákrámentá, y oncmi fzadfowść, y ludziom da- 
wać; Apoftofom zaś daf władzą, śle tylko žeby Sákrámen- 
támi (zórowali, y one ludziom dawśli, iáko Pawei S: mo. 
wi; nie daf zaś władzy aby iśki Sakrament poftánowili, iá 
kośmy: to rácyámi w probátyey pokazáli. sę 
3. Siedm ielt Sżkramentow nowego tefldmentu. 
Chrzeft, Bierzmowanie; Euchdryftya álbo Ciało Chryftu- 
fowe, Pokuta, ofiarnie pomázánie, Ńdpłańftwo y Malżeń- 
fwo. Cofięprobuie zpiťmá3: Naprzod:o Chrzčie czy- 
tamy Math: ultimo. Cbrzcząc ich w Imię Oycó, y Synd,y Du- 
cha S: y tamże. Kto uwierzy, docbrzczony bedžie, zbawiony bg- 
dzie. O Bierzmowaniu czytamy AA: 8. X 19. Ze Apo- 
ftofowie Ss: kľadli ręce na ludzi, zá ktorych położeniem 
Duch S: byfim dźny, utwierdzdiący ich w'łalce Bofkiey, 
czegoby dokazać hylí nie mogli, gdyby nie było tego po- 
fanowienia od Chiyftulá. O Eucháryftycy mamy Math: 
26. To sef? Ciáťo moie,:tósiefi Krew mošá, to czyńcie ná moię 
pamiątkę. A loan: 6 czytamy, Ze ten znak widomy ichle- 
ba y winá, fprawuie fáíke Bofką nie widomg. Są fowá Ia- 
náš: Kro 1 ten chleb, ma żywot mieczny. O Pokucie S: 
gitzechy odpufzczaiącey czytamy loan: 20. Ktorých grze- 
chy odpaśćsćie, będą.im odpujśczone. — O oRátnim pomázániu 
czytemy lacobi 5, Gboruie bio zwa, miech wprowódźi Ká- 
pid- 
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plánov Kościoła, y niech fię nåd nim modla, mafcząc go oldiem 
sv Imię Pdńfkie, 65c. O Kapłanftwie czytamy ad Eph: 4. 
On dał niektorych Apofotow, innych Ewdngelifłow, intych Pafie- 
rzow.y Doktoron, y 1 Timoth: 4. Nie zdniedbay Táfki Bofkiey, 
ktora m tobie ief, y ktora či ddna ief przez Proročímo, x poloże- 
niem rąk Kaplańfkich, O Małżeńftwie czytamy Math: 19. 
Go-Bog złączył, człowiek niech nie rozłącza. y Paweł S: ad 
Eph: $. mowi. Sákráment ten wielki ief, ia zás momig wC hry: 
fusie y m Kościele. pomieniene tedy wfzytkie rzeczy 44 
znakiem widomym łąfkicy Bofkicy nie widomey. ‘Więc 
wfzytkie 14 -Sákrámentámi, bo Sákráment nic innego nie 
ieft, tylko rzecz idka widoma zpoftánowicnia Chryftufo- 
wego znacząca y fprawuiąca fafkę Bofką nie widomą. 

Probdcya druga. Koncilia generálne Florenckie in 
Dečr: Eugenij, Tridenckie Sef: 7. Can: 1. uczę, iz siedm 
ieft Sikramentow nowego teftámentu. Są fowá Triden- 
ckiego'Koncilium: Ktoby rzekł, že Sákrámeniá nowego t6ftá- 
mentu, nie f3 od Cbryfiufa pofšánomione, albo že ich ief miecey albo 
mniey, ániželi śiedm, Chrzef?, Bierzmowanie, Ciáľo Pańfkie , 
Pokutá, Oftótnie pomäzánie, Kápiáúfimo, Matżeńftwo , dlbo też 
že ktory z nich nie ief prawdziwie y milaśnie Sákrámentem, niech 
będzie wyklety, ` i 

Probávya trzečia z Auguftyná S: wielką fwoię powa- 
ge u heretykow mśiącego, ktory na rożnych mieyłcach 
šiedm Sakramentów liczy, iąko to Lib: 5 de Bapt: Cap: 
20 wfpomina cztery Sákrámentá, Chrzefł, Oftátnie pomá- 
zánie, Eucháryfty4, y Pokute. Lib: .2. contra literas Peti» 
lianí Gap: 104 liczy piąty Sákráment Bierzmowánia: Lib: 
2 contra Epift: Parmeliani Cap: 13 liczy fzolty Sákráment 
Káptáňftwá: Lib: 1 de Nuptijs Cap: 10 liczy ślodmy Sá- 
krament Małżeńftwa. AE | 
i Rzeknicji naprzod. "Le nigdzie nie málz wpifmie S: 
tych How: Stedm Ją Sakrómenta, áni w Oycach Świętych, y 
owizem Qycowie Ss: iedni ráchuig dwa, drudzy mniey, 
inni Wlécéy. 

Odpowieff, Nie dyfputuiemy o fowách, śle dyfpu- 

ż tuig- 
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tuiemy ofámcy rzeczy, iáko y heretycy nie pokażą w 
pifmie tych fow, dwó (3 Sákramentá, 1áko iedni trzymaią, 
álbo trzy f4 Sákrámentá, idko inni trzymäia > tak lubo 
wyrážnie tych fow w pifmie nie malz y Šiedm ieft Sákrá- 
smenfow'; ieft iednak wpifmie šiedm rzeczy widomych 
zpoftánowienia Chryftufowego, znaczących y fpráwuige 
cych tafkęBofką, iakośmy tego probowáli s Co nic inne- 
go nieieft, tylko že fáma rzeczą ieft:siedm Sákrámentow: 
Czego y z Oycow, iáko to z Auguftyná Swietego dowie- 
daliśmy. A lubo niektorzy Oycowie iedni pifzą, wfpomi- 
nálgc trzy Sákrámentá, inni mniey, dinni więcey; bo nie 
tráktowáli dni napomienienych mieyfcach pifál o liczbie 
Sákrámentow, ktorych że ieft šiedm, wfzyfcy to trzymáli, 
żle tylko wfpominali o tych Sákrámentách, ktorych wfpo- 
mnienie należało doich máterycy, bo ie wfpominśli tylka 
Zokázycy tey máteryčy ktorą piláli, á nie wfzytkich Sá- 
krámentow wipomnienie należało do ich tráktatow, kto- 
re pilali. 

Rzekniej pomiorwie. Sákrámentá wypłynęły z boku 
Chryfufowego pod figurą krwi y wody; á że krew y wa- 
dá znaczą Chrzelt y Eucháryftyg, idko Chryzoftom S: Cy- 
ril, Dźmśfcen, tłumaczą: Więc dwá tylko lą Sákrámentá. 

Odpomief. Z Boku Chryftufá pod figurą krwi y wo- 
dy, wfzytkie šiedm wypłynęty Sákrámentá, iáko ztdm- 
tąd {woy wślor mśiącez lubo krew y wodá zBoku Chry- 
ftufa płynąca ofobliwie y pryncypślnie, dwá tylko Sákrá- 
mentá Chrzeft y Eucháryftyg, iáko Sákrámentá pofpolitíze 
znaczą, y teieft tylko, co mowią pomienieni Oycewie Ss: 

Ztym wizytkim iedaśk y inne Sákrámentá, lub nie ták 
ofobliwie y pryncypálnie, że nie (4 tež Sákrámentá pryn- 
cypálne, znaczą y figuruig krew y wodę, ktora zboku 
Chryftufi wypłynęłź. | i 

Rzeknick potrzecie. Przedtym Apoftołowie bierzmu- 
iąc ludzi, nie máščili ich bállámem miefzánym z oliwą, 
dle tylko ręce fwoie ná nich kfádli, iáko w džiciách Apa- 
ftolíkich czytamy; Więc lubo Bierzmowánie było przed- 
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tym: Sakramentem. terdz'nie ieft Sakramentem, » poniewaž“ 
fig odmiana ftálá.. 000, | 

Odpowieff. - Lubo“ w dzieiścii A poftolfkich dla kro- ' 
tkośći Łukafz, S: : nie pifal nic o- námázániu báliámem y 
oliwą: przy: biérzmowánius. 1ednák? býť taki zwyczay y zá 
Aboftolfkich: czalow;. świadczy; o tym, Dýonizy: $: ktory 
był zá czálow:A poftolfkich, y. trwał ten zwyczay, w Kośćie- 
le Chryftufowym przez: wfzytkie wieki: A. lubo niekicdy- 
Apoftołowie Ss:: bierzmowali: bez“ žadnego: námážánia, rę- 
ce tylko kładąc: na:ludzi,. to czynili z olobliwey: Chryftu- 
fa dyfpenfy;. nastem: Czás.: miańowicie; gdy. wiele było ty- ' 
śięcy:ludzi.do bierzmowania; á nie można. byfo. każdego 
zofobná: mśśćić bálfamem y oleiem> 

4s. Skureké Sákrámentow: nie ieft wzbudzenie lu- 
śdzi do widry;z idko heretycy uczą; dle ieltfaálká Bofka czło. 
wiekd.ufprawiedliwidiąca >: Częścią: że tak. Piimo:$: uczy 
AG: 2: iz Chrzeft zgładza grzechy; Howá lą Pilmá S:. Niech 
będzie káždy“ z was ochrzczony, w Imię TEZ VSA; ná odpujśczenie 
grzecbow: máfšych : grzechy. zás bywaią odpulzczone: przez 
właną, łafkę Bofką,: á nie przez.lainę wiarę, „która lig“y w 
grzełznikach: znayduie :: Więc fkutek Chrztu $: <nie icf 
wiárás álbo wzbudzenie do niey,. ale: fálká Boika,, toż mo- 
wiąc o: innych Sikramentachs. Częścią: że fkutem:Sadkra- 
mentow: konferowánych: dziećiom;,nie ieft áktuálna: wiá- 
ráj ktorey mieć nie {3 fpofobne;. ale: ieft tafka. Bófkasi y; w 
doroflých ludziśch,. lubo śktudlna wiárá:iefe potiżebna do 
ufprawiedliwienia człowieka; przez ktorą fię: cztówiek-dy- 
fponuie y: fpofabia ;.iednak przez nie człówieknie ftáie {ie 
ufprawiedliwionym iftotnie; tylko przez:tamę fafkg Bofką, 
bez ktorey: człowiek lub: máigcy, wiárg snie: może bydz - 
ufprawiedliwiony: . EEA 

5: Száfowáć y dawać Sákrámentá ludziom, nić mo“: 
žérordynáryinie. y polpoličie, dni Aniot: dobry, áni zły, 
śni niewiáltá, dni ldiek;, iáko trzymáig Lutrzy,; ale tylko 
człowiek: ná swiečie žyigcý, męfczyzná,: y poświęcony na . 
Káplántwo.. Rdcya, Gzgsčig. gdy Chryltus jk a 
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sflánoviť, nie zlecił ich“ w ádminiftrácys dni dobrym 3A n- . 
iofom, dni złym, áni biafogłowom, «ani ldykom, ale týtko 
ludziom naświećie:żylącym, męfczyznie,*y Káplánom, bo 
to A poftofom Ss: zlecił, „mowiącido nich*o Chrzcie temi 
flowy: -Chrzcząc ich'w Imię Oycd,:y Syna, y Ducha S: mowiąc 
donich o Eucháryftycy temi fowy: .To czyńcie nd moię pá- 
miatke. mowiąc:do nich «o Pokucie S: temi owy: | Ktorych 
grzechy odpuščičie, beda im odpufczone,"y <tak-daley „o innych 
dyfzkuruiąc Sákrámentách. + Częścią, že Adminiftrácya Sá- 
krámentow, należy do Páfterzow y Káplánow, «dko Paweł 
S: 1 Gor: 4:uczy «teni Howy mowiąc «o fobie y innych 
Apoftołach, "ktorzy byli Páfterzámi:y Káplánámi: "lefiesmy 
fugdmi Chryftu[ú, y Sxáfárzámi tátemnic Bofkich, sto deftSákrá- 
mento. nie wízyfčy zás fa Pafterzami, siáko nie wfzyfcy 
fa Apoftofámi sy Prorókámi, áni «wfzyfcy fą4*Kapfanami y 
Xiężą, dle tylko ten, ktory ieft:oľobliwie:od Páná Bogá ná 
ten urząd wezwany y poświęcony,*według nauki Pawia S: 
ad Hebr: 5. , Zaden nie przypifnie fobie «tego honoru, tylko ktory 
wezwany żefł od Bogh, jdkoby.Adron, | 
'Rzeknieff naprzod. Može:czľowiek Inb nie świątobli- 
wy ale grzéfzny "Adminiftrowác Sákrámentá: Wiegc može 
ie ádminiftrowác, lub nie będzie konlekrowány dni ordy- 
nowány ná Káplánftwo. ` | 
Rrzekniejć powiornie. Co może 'człowiek <diabelíki, 
môže y fam diabof: człowiek diabelfki może ddminiftro- 
wać Sákrámentá, iáko ie ddminifirowal ludafz, Więcy dias 
bof może adminiftrować. | 
Rzeknief potrže čie z Lutrami, —Wizyfcy ludzie przez 
tafkę Bolka na Chrzcie nábyra, ftdią ie Kapłdndmi y Xiężą; 
czytamy 0 tym "r. Petri2. (Oy zás sefleščie narod mybrány 
Krolewjkie Kúplánfimo. y Apocal: 5, czytamy. 'Vczynites nas 
Bogu ňájšemu Kroleftwem y Kúplúnámi. Y obiałogłowach mo- 
wi Pifmo S: że mogą Sakrámentá ddminiftrowść, «czytamy 
bowiem AQ: 21. Miať Filip cztery corki: pdnny prorokutącej y 
na innych wielu mieyfcach czytamy "o niewiáftách, že 
prorokoważły. 
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Odpowie ná pierwf(j Zarzut. Do ważnego Sákrá- 
mentow adminiftrowania, potrzebna: ieft koniektacya, álbo 
oświęcenie człowieka, bo przez.te bierze władzą y moc, 
do ważnego ddminiftrowania Sakrdimentow, świątobliwość 
záš człowieka, nie ieft ná to potrzebna, ieft iednak pożyte= 
ezna, aby człowiek koníckrowány, godnie ie idino. 
wał, bo Święte rzeczy należy tráktowáć świątobliwie y 
pobożnie.. | 1 Sek 

Odposvief ná drugi Zarzut. Tudafz lubo był członkiem 
diabelfkim, mogł icdnak Sákrámentá. adminiitrowść, iáko. 
fię mogł modlić y pokutować, bo był. człowiekiem ordy- 
nowánym y konfekrowánym ; diaboś:zaś iáko (ie. nie mo. 
że modlić y pokutowác, ták.nie: może ddminifirowść Sás 
kramentew, bo. ten urząd: icht. fámego człowieka, należy” 
Gie oświęconego, 

OQapowieji. na trzeci Zarzut, Ze ták Piotr S: idko y Ian 
S: mowią nie otym Kapidńftwie, na ktore człowiek bywa 
konfekrowány realnie y oświęcony,. o ktorym terazieftmo- 
wa, y iakiego potrzebuiemy: do: ádmtniftrowánia. Sákrá. 
mentow, áLutrzy uddig, iż takie Kápiánftwo,.nie ieft nato: 
potrzebne; śle mowią oKáplánftwie miftycznym y ducho- 
wnym, ktore ná. tym .záwiffo, że: człowiek. (prawy fwoie 
duchowne, iako f3 modlitwy, y inne dobre uczynki, Pinu 
Bogu: ná część ychwałę ofidruie,. na podobieńftwo ofiáry 
Cisti Chryftulowego, ktorą czyni Kápfán: prawdziwy we: 
Mfzey: S: Ze: zaś o Kapfańftwie mitycznym. y. ducho- 
wnym, ma ac a mieyfcach:PiotrŚ: y lan Smo» 
wią; tego: dochodzę z fimego Piotra: S:. wtymże. Rozdzia- 
lè tak mowigcego: Ofidruiący Hoftye duchowne.  Ťákiemi. 
tedy Kápľánámi: y Xiężą, miftycznie. y duchownie wlzylcy 
fą: ludzie, bo duchowne holtye,. to.ieft. duchowne dobre: 
uczynki, ofiarować. P, Bogu powinni; źle to Kápľááltwo: 
mie uży do adminifracyey. Sákrámentow,. do-ktorey: pow 
trzebne ieft inne reálne Kapłśńfitwo; nabyte.przez olobli-- 
wą konfekracyą y oswiccenie,. Co zaś mowi'pilino o bia» 
Rogłowach,. że były Prorokiniámi, to pozwalamy, gdyż. to 
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"nie. iedno mieć Ducha Prorockiego, ý bydZ Kdpfanem, idko 
szecz iawnaieft, bo y Łuter y iego uczniowie, czynią fię 
bydz Káplánámi, á przecię nie fa Prorokámi, 

Noty. Le Sakrament Chrztu, može każdy człowiek admi: 
niftrowść, śle tylko w nagfym-przypadku, y w niebytno- 
ści duchowney ofoby. Sákráment też Małżeńftwa; fámi 
Małżonkowie ádminiftruig, bo fie.ma ná kfztałt kontraktu, 
á kontrakt zawierać należy do fámych kontráhentow. 
Xiądz záš należy tylko idko błogoffawieńfiwo dáigcy, y 
K oščioť reprezentuiący, w ktorego obecności, kontrakt ío- 

lemny. Maiżeńftwa, powinien bydz czyniony.- 
i w j í Z 7 PY A 4 ka 
Świętych Páňfkich czczenie y wzy- 
WANIE» 
i Utrzy y Kalwini wżiąwízy ten błąd od da- 
wnych heretykow, ińko to Wigiłancyufa, 
Konftantýná Kopronimá, Wiklefá y innych, 
fa nieprzyiąćiołmi Swictym. Bofkim , y znofzą 
Gzczenie y wzywanie ich, Kátolikow zaś 
Konkluzya pierwfa. 
Powinno Swietych Bofkich czčié y fzanowác. 
D Robacya pierw/fa. Z wielu mieyfć Pifiná S: Pfalmo 138. 
- Wielce ufšánománi [g przyšačiele twoi Boże; Pfal: rri. W 
pámigci wieczney bedžie f(brawiedlimy. Luce v. Bľozofšárviona 
mię názmva wfójtkie pokolenia.  Aniofom Swiętym ádorácyą y 
cześć oddawáli ludzie Swieéi ná: świecie Žyigcy, iáko to 
Abraham. Gen: 18: Loth Gen: 19, Balaam Num: 22. Ian 
$: Ewángeliftá Apocal: ro. & 24,. A že Swięci Bofcy w 
dhwale. wieczney Zoftálacy, fą rowniAniołom Świętym;y 
owizem nicktorzy wyżizey fą;zacności:: Wiee pówinno'y 
ludzi Swiętych, wieczny żywot mśiących CZCIĆ, y th nale- 
żytą oddác śdorścyą, Sam Pan Bog czci y (zánuie Swie- 
Ay Bbb3, tych 
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tych fwoich w Kroleftwie Niebiefkim zoftaiących, o czym 
czytamy 1. Reg: 2, +Kokolmiek bedžie mie famil, ia go myfła- 
mię. y udana S: Cap: 12. "Kto mi Jłużyć belšie, myfławi go 
Očiec moy. :y ad Rom: Cap: 2. czytamy. Slawá y bonor wjel- 
kiemu dobre uczynki Jprawutącemu, “Wiec daleko bárdziey lu- 
dzie nášwiečie żyiący, czćić y.adordcyą czynić powinni 
Świętym Bofkim, ile że Bog fzanuiąc y fawigc Swiętych 
fwoich, tym dámy prawnie to w nas, „abyśmy czćili ý 
fzanowali Świętych Bofkich. . | 

Probácya druga. “Tož ucza y trzymóć każą Koncilia 
generalne, iáko Koncilium Niceńfkie, drugie AG: 2. % 3, 
temi fowy: Apofolfkie zás. Kościolź trddycye y poddnia, náuczá- 
iące czcić y ffinowóć Swietych Bofkich, przyimuiemy y Ránuiemy. 
Toż uczy y Koncilium Tridenckie Self: 2$, «Co ofobliwfza; 
Ze Synod ślodmy, ktoregó Kośćioł Kátolicki Rzymfki, zá 
prawdziwy nieprzyimuie, Kálwin iednák yinni heretycy, 
maig go zá prawdziwy, toż uczy in .definitione 17,-temi 
flowy: Tesli kto sie wyzndie że mnfšytkich, ktorzy byli od począ- 
tku Šviátá, tak przed prawem Moyżejfowym, sidko Ipod czds pra- 
má Moyzeffowego, iáko J pod czós prámá Ewidneelicznego, Sig: 
tych naležy CRČIČ, yim oddać ddordcyą przed P. Bogiem, y ich a 
przyczynę zá Jobg, do Bogó. ieśli nie prośi, | ktorzy maią wolność u 
Pdná Boga, aby fie przyczynia zá cdlym świdtem, medľug Ko- 
sťielnej trddycycy, niech bedžie 1vyklety. 

Probácya trzecia z Oycom S$: "S. Hieronym Ep: 53. ad 
Riparium mowi: „Czćiemy fugi Bofkie, žeby „część fug, ná fä- 
mego fie Páná zlemáťá, ktory, momi. Kto wa przyimuiey mnie 
przysmuie. Y tenże Hieronym $:.:do S: Pauli w nagrobku 
iey, tik mowi: Bądź dalkáma, 4 tobie nabożnego, modlitwami 
v|pomoż. S: Auguftyn Serm: 1. de Ss: Petro & Paulo: Nay- 
biogoftiwieńjemu Piotrowi Rybakowi, teraz upadfy ná koláná, ddo- 
?ócyą y cześć odddie narodomimnofímo. `Y S: Amb roży Serm: 
1. in Fefto S: Lucie mowi: Ofóblimie że mowi Pán do Sie: 
tych fivoich, kio mas CZC1, mnie; cz 61, y kto wami górdźi, mną gár- 
dzi, kto tedy czć? Meczennikom, czdź J Cbryfłufd, y kto gardźi Smig- 
temi, gdrdźi y Pánem, 
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Y Bernard S: Serm: 5. de Fefło Omn: Ssrui ták mo- 
wi: Nájfego czczeniay ((dnowdnia: Święci nie potrzebuią, y nic 
im 2 udfego nabczeńfiwa nie przybywa; zpolú,. že ich pámiatke 
z uczdiwóśćią,, obchódziemy; mam to pôžyseczno y należy; nie onym. 
Nad to obchodzenié Swigt y Vroczyfłośći, ka czći y chwale Smig- 
tych Bożych; 16/1 fláry znlyczáj w Kościele: Ghrýfufowym, iako o 
tym: pilzą:Rárzý Oycowie Ss: KlemensĽib: 8. Gonftit: A- 
poft: Cap: 33. Origenes Lib: 3+ in Job: Tertulian Lib: de 
Corona militis: 3: Cypryan Epift:'34. S: Bazyli, Chryzo- 
ftom,yjinni;. Ten'zaś ktory Uroczyftosé y Święto lákiego 
Świętego: odpiáwuies? część: y honor naprzod P, Bogu, á 
potym y Świętemu Bofkiemuodddaies — 

Proháčya czwarta z tey rdcyey, + Należy áby ofobie go- 
dney, zdchey; refpektem iey godności y zacnosči, oddána 
była ádoráčya» część;.y-honor taki; iakiego godna ieft ofo- 
bá dla {wey zacnośći z. Ztąd: część y: honor: P: Bogu czynie- 
my dla-nieikończoney dolkonafośći'iego;. Cziiemy y [zá- 
nuiemy ludźi dla różnych ich godnośći'y zacnośći, iáko to 
Krolá dla wfádzyý, ktorg ma w rządach; Sedžiow dla fprá- 
wiedliwośći; Doktorow: dla mädrošči: Swigtoblíwych dla 
pobožnoščisinnych ludzi cnotliwych dla'cnot: A že Świę- 
či Bofcy máig wyżłzą godność; y wyżfzą zacność nad wlzel- 
ką godność:światową y ziemfką, bo lą wláľce Bofkiey, żyią 
w-Kroleftwie Niebietkim, lą złączeni zP, Bogiem: , Więc 
też należy Swiętych Bofkich adorowść; czcić; y fzanowść, 
więklzą:y wyżlzą adordcyą; nizli bydž może świśtowa, po- 
lityczna y;ziemikas mnieylząsiednak od: ádorácycy Panu 
Bogu naležýtey, bo w nim wyżfza ieft daleko godność y 
zacność; niźli w Świętych: Bofkich:. | 

Potwierdza [ie ta rócya; Dla tegoby nie powinno czcić 
y fzánowáč Świętych Bofkich w Niebie z Begiem żyią- 
cych; ż6' taka część y/(zánowánie ich ieft bałwochwalfłwem, 
mowią. Lutrzy, y Kálwinis» co-wielki: fałiz' ieft;. bo bałwo- 
chwalftwó nic innege'nie ieft; tylko czćić tworzenie, ig- 
koBogá.y Stwofcę s gdy” zaś czćiemy: Świętych Bofkieh, 
nie czčiemy ich iako Bogó; dni naywyžízy Boiki'czyniemy 
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im honor, Ale ich czciemy iáko fugi Bofkie, i4ko przyia- 
čioť Bofkieh, z Bogiem w Niebie z ączonych, y czyniemy 
im honor niżfzy od honoru Bofkiego : A zdtym czcząc y 
fzánuigc ich, nie popełniamy báťwochalftwá, iako fię sni 
Lutrom y Kalwinom, 

Potwierdza (re miofłatek. Sam rozum przyrodzony dyktuie, 
że gdy kto Krolá naprzykład czci y fzánuie, należy áby y 
dzieći iego przýiačioť iego, fugi iego, ofobliwie w refpe- 
kčie Krolewikim będące, czčiť y fzánowat,ání-przezto uby- 
wa czči y honoruKrolewfkiego,gdy kto czói y fzdnuie przy- 
lačioty y Hugi'Krolewikie, dni ten honor, ktory fię przyia- 
ćiofom y fugom Krolewfkim dáie, ieft rowny z honorem 
Krolowi należytym; y gdyby kto fzánuigc y czczącKrolś, 
nie chciał czćić y fzánowác džieči, przyiaćiof, y Hug Kro- 
lewfkich, y mowił iż nie (3 godni czci y honoru żadnego, 
dle tylko fam Krol powinien mieć część y honor, takiby 
był poczytány zá fzalonego, y pewnieby Krolá tym fámym 
nie uczčiť, áleby ćięfzko obrážiŤ: tak Lutrzy y Kálwini, 
tym fimym nieczczą Bogá, gdy czcić y fzánowáé nie chcą 
Świętych Bofkich, przyiaćioł Bofkich, y że uddią, iż Swic- 
či Bofcy, nie (3 godni żadney czci y honoru, be Chryftus 
rzekł Lucz ro. Kto sas fucha, mnie fucba, y kto wami gdrdźi, 
mną górdźi, lóko tedy należy P.Bogź czcić yfzánowác, ták 
należy czćić y (zinować Świętych Bofkich, mnieyfzą od 
Bofkiey dáigc im część y uízánowánie : dni przez to uwło- 
czy (ie honorowi Bofkiemu, y owízem go przybywa, bo 
uro £zčiemy dlatego, iż fą przyiačiele y fudzy Bo- 
cy, 

i Konkluzya druga. 
Otrzebna y pożyteczna nam ieft wzywać Swię- 
tych Bolkich ná pomoc y ratunek. 
Robácya piermfša z PifmiS: Gen: 48. czytamy, že lákub 
Pátryárchá błogofawigc {ynom fwoim rzekł; Anio? ktory 
mię mybówitze wfytkiego złego, niech pobłogofłiwi dźiećiom mo- 
im. Więc lákub Pátryárchá wzywał Aniofá S: aby bło- 
80- 
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gofawił (nom iego. Job 33. czytamy. Tešliby by? Aniot 
eboć ieden z tysiąca, ktoryby zá nim momit, zmiluie [ie nád nim, y 
ktory rzeknie, mybaw go. Exodi 32. czytamy, że Moyzefz 
modląc fię, udawał fię do protekcyey Swiętych Patryar= 
chow, temi fowy: Pámigtay Pdnie ná Abróbómó, Izááká, Iá- 
kabá. Pfalmo 131. czytamy, że Salomon modląc fię do P. 
Bogá, prosiť go przez zaflugi Dawida Oycá fwego tuż zmár- 
Tego, temiffowy: Dla Dawida flugi twego, mie odwracay twa 
rzy Chryftujú twego. Y Lib: 3. Reg: Cap: 15: czytamy, że 
dla Dawida y zafugiego, dať Bog w Teruzalem takiego fy- 
ná y naftępcę ná Kroleftwo, ktory byt światłem oświecaią- 
cym całe Jeruzalem, Czytamy także ná rożnych miey- 
fcich Pifmá S: že Swięći Pańfcy w niebie fię modlą za lu- 
dzi ná świećie žyigcych. iáko to leremiæ t5. Rzekľ Pan do 
mnie, chočiažby fláncli Moyzef y Samuel przedemną. nie mam ic- 
dnák fercá do tego ludu. Czytamy Lib: 2. Machab: Cap: ul- 
timo, że ludafz miał także widzenie, gdzie widział Onia- 
{zá Bifkupá, y leremiafzá Proroka (lub iuż byli zmárli):mo- 
dlacych fig zá lud Izráclfki. Apocal: 5. czytamy, že lan $: 
widział dwudzieftu czterech fłdrcow w Niebie upadála- 
cych przed Thronem Bofkim, máigcych roftruchany złote, 
pełne wonnośći, ktore fz modlitwy Świętych, to ieft przy- 
czyny za nas, według Rychárdá y innych. Luce 16. czy- 
tamy, že on bogacz zmórły, prosiť za brácig fwoią: daleko 
tedy bárdžiey Święci Bofcy profzą zá nas. O Aniofách tež 
Ss: czytamy, iż fię zánas modlą, y o nas mäig ftáránie, tako 
to Tobim 12. Zachar: 1. Apoc:8. Daniel: 10. Math: 18. 
Ze fię tedy Swieči Pdńf(cy w Niebie, zá nas żyjących ná 
świecie, modla: tedy należy, abyśmy fię do nich modlili, y 
prošiliichyžeby fię zá nami do Pánd Boga przyczyniáli. 
Probácya druga z Oýcom Ss: S: Auguftyn traét: 84. in. 
loan: tákučzy: Krzymda iefi zá Męczennika [ie modliť, ktora- 
go modlitvom my powinnismy [ie zálecáč. Y S: Hieronym in 
Epitaphio Paula. Bądź tófkówa o Paulo, y čiebie mychwalaią- 
cego ofidinią flárosč, modlitwami twemi m|pomoż, šviárá y uczyn- 
ki twoie, łączą čie z Chryflufem, będąc tv niebie úbecna, tátrvicy 
Cec š upro- 
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czcili, y pokfon dawáli Aniołom, ktorży [ie im pokázywá- 
li, przez co nie popełnili żadnego báťwochwálílwá. Y gdy- 
by ták trzeba czćić y pokfon dawść P: Bogu, żeby fię nie 
godziło nikomu innemu dawać pokłonu y*honoru choć 
nižízego: toby nie trzebá nam fzanowść Krol, Rodzicow, 
y innych ludzi godnych, co ieft przečiw fimymże herety- 
kom, ktorzy czcić y fzanować mufzą Krolá, y innych lu- 
dri godnych, lubo u że fimemu P. Bogu oddana bydz 
powinna cześć y honor; 4 iednák czcząc heretycy Krolá y 
ludzi godnych, nie popełniśig bałwochwślftwś: Więc dni 
„Katolicy popełniaią go, pízez to że czczą y pokłon czynią 
Świętym Pańfkim, ktorzy godnieyśi fa czči y pokłonu, 
d niżeli Krolowie, y inśi ludzie naygodnieyśi ná świecie 
żyiący. | 

„. „Argument drugi. Czytamy Eftherrz, že Márdoche- 
ufz nie chciał czynić pokionu przed Amśnem, žeby pg- 
kionu, ktory fámemu P. Bogu należy, ftworzeniu nie czy- 
nif, śle żeby fie fimemu P. Bogu kfaniať: ten zás pokłon, 
ktorego Márdocheufz nie chciał czynić Amanowi, nie mo- 
że fię mowić, że miał bydz Bofki, bo Amán będąc nižízy 


t 


od Krolá, nie mogł wyciągać Bofkiego honoru od Már- 


docheufzá, boby przez to uráził Krolá: Więc niżfzege - 


honoru od Bofkiego, potrzebował po Mátďocheušie, kto- 
rego iednák niechćiał Mardocheufz oddać Amánowi, má- 
14€ zá to, že y niżfzy honor nie należy ftworzeniu, dle (á- 
memu P. Bogu honor y pokłon czyńić potrzebá. Dote- 
go fdmi Swigči nie dopuízczáli, żeby im kto czynił po- 
kion y cześć, idko czytamy AG: 14. že Piweł S: y Bárná- 
bás, zakazali Lykáonom, žeby im pokłonu nie czynili, kto- 
ry czynić chcieli, Także Piotr S: AA: 10. nie dopuścił 
Setnikowi, áby mu pokłon oddawał. Y Ianowi S: przed 
Aniofem upaddiącemu , zakazował Anioł tego pokfonu, y 
ftrofował go oň, Apocal: 22. 

Odpomie[š. Aman chčiať, żeby Mśrdocheufz pokłon 
mu oddawał, klękdiąc ná koláná: áže u Zydow wefzło te 
było w zwyczay, że przed fámym P. Bogiem, ná pary 
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ludzie padali; dla tego nie chčiať. Márdocheuíz takiego 
pokfonu na kolana upadáigc, Amánowi oddać, mniemá- 
iąc że taki pokfon ná koláná upádáč, należy fimemu Pá. 
nu Bogu, y onemu fámemu Zydzi zwykli taki oddáwác, 
nie przeczył iednák Márdocheuíz Amánowi pokłonu, byle 
był innym powierzchownym fpofobem. Katolicy zaś po- 
klon Świętym oddaią nižízy od pokłonu należącego Pánu 
Bogu, ktorymkolwiek powierzch nia ia (pofobem, lub ná 
koláná klękaiąc, lub ftoiąc y modiącfię, lub ręce fkfadá- 
iąc &c. bo te powierzchowne pokfonu znáki fa z šiebie 
fpoľobne ták ffużyć do wnętrznego pokfonu y honoru 
naywyżlzego, ktory czyniemy P.Bogu; iáko też do niž. 
{zego honoru, y pokłonu, ktory oddáiemy Świętym Pań- 
[kim y rożnicd pokfonu Bofkiego, od pokłonu Świętym 
Panfkim czynionego, nie ftáie fie przez pomienione po-. 
wierzchowne czči y pokłonu znaki, śle fie ftdie przez wnę- 
trzne pokfonu áktý, y wnetrzną intencyg, ktora ná tym 
záwiffá, że P. Bogu mamy intencyg, dźć naywyżlzy honor 
y pokfon idko Bogn naywyżizą zacność, y niefkończoną 
dofkonáfosť mdiącemu: Swiętym zás Pźńikim mamy in- 
tencyg dáč honor y pokłon dáleko niżfzy od Bofkiego, bo 
fą nižízcý godnośći y zacnośći, taki iednák honor, Ktory- 
by był Swięty y Zakonny, bo zacność ich ieft Swięta y 
Zakonna, wlzytkie $wiátá zacnośći przechodząca. 

Na przydány Zarzut odpowieff. Pogánie obaczywízy 
Pawia S: y Bárnábe, że cudá czynili u nich, chcieli ich 
mieć záBogow, y Pawła názwáli Merkuryulzem, á Bárná- 
bę Jowifzem, y chcieli wofy zdbiiść im nśofiśrę, A pofto- 
Towie tedy Święci tego zábronilí, śni fię Bogami czy- 
nili, Katolicy záš oddáigc cześć y pokłon Świętym, nie 
mäig ich za Bogow, ale zá fugi Bofkie, śni ofidry czynią 
Świętym Páňíkim, bo tá fámemu P. Bogu należy, ktorą Ká- 
pian ná Oftarzu onemu czyni, ý oddiie we Mízey S: ofid- 
ruige Ciało y Krew Chryftufa pod oľobámi chlebá y wi- 
ná, wprzod oddzieliwfzy Ciało Chryftulá od Krwi, mocą 
«flow Ghryftufowych ná to poftánowionych. Piotr záš S: 
i Ccc z gdy 
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gdy bronił Setnikowi, aby mu pokłonu nie Czynił, y nie 
upadať przed nim, to czynił z pokory, ile že ielzcze Piotr 
S: był w čiele śmiertelnym; ztym wfzytkim Setnik lubo 
pokłon oddał Piotrowi nád woląiego, nie zgrzelzył, ám 
żadnego przezto nie popełnił báľwochwálftwá, y owízem 
go Pifmo S: chwali, że był człowiek Święty P. Boga fię 
boiący, y człowiek mądry, á zatym wiedzący, iż pokfon. 
ktory czynił Piotrowi S; nie był żaden wyftępek balwo- 
chvwálítwá, ináczeyby był żadnego nie uczynił pokłonu 
Piotrowi S: y Ian S: Ewángeliftá będąc pełny mądrości y 
Duchá S: nie upadłby był przed Aniołem, gdyby ten po- 
kłon byť bałwochwaliki, bo lan S: wiedział co enezek 
ico nieiefł, ylepiey fię dáleko nátym znał, y grzechu fię 
firzegł, nižli Luter y Kálwin. Gdy zás Aniof mowił do 
laná $: aby tego nie czynił poklonu, .to mowił, częścią, 
dla fkromnośći fwoiey, częścią poważaiąc człowieka ile 
Swietego, dbardziey dla tego, że Bog naturę ludzką ná fig 
przyiąwizy, eng wielce ulzlachćił, y wyľoko w powagę 
wyniof; ták wykładdią Anzelm, Rupert, Beda, Hugo de 
S: Viďore. f 

Argument trzeći. Koncilium Láodyceńfkie Can: 35. 
zákázuie Aniofom oddawać ádorácyey y pokłonu, nadzy» 
wiiąc to bydz báľwochwálítwem. Także y Oycowie Ss: 
fámego PänáBogá czcić, y jemu pokłon oddawść, á nie 
Swiętym uczyli, iako mowi Hieronym S: Lib: contra Vi- 
gilantium. Kzoż bowiem o fšalona głowo, ádorácyg y poklon czyni 
Męczenńikom.? S: Cyril Lib: 6. contra Julianum mowi: 
O Ss: Meczennikách dni mowiemy że fa Bogdmi, áni śm údorácycy 
y pokľonu oddajemy. Leo Wielki Serm: 2. Nie ftworzeňie 
dle Stworcę trzeba czóić, y pokłon oddść. Y S: Epiphánius 
hær: 79. gani niektore niewiafty, co pokfon -oddawáty 
Pannie Maryey. | 

Odpomiejff. Ze Koncilium pomieniene ná mieyfcu 
náznáczonym, zákázuie poklonu czynić aniołom złym y 
diabľom, co ná ten czás niektorzy Kátolicy, Czárnoksie- 
fiwem fię báwigcy, czynili w (krytych kątach, Kościoł 3: - 

opu- 
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opuľzczáigcj oczym wyrážnie Koncilium w pomienionym 
Kánonie mowi, y toż bárdziey iefzcze K w drugim 
Kánonie nafiępuiącym trzydzieftym fzoltym. Y owfzem 
pomienione Koncilium w wyžízym Kánonie trzydzieftym 
czwartym mowi: Ze nie potrzebá áby Gbrześcidnin opuščtnv Sy 
Męczennikow Cbryfiufa, Led? do fatfymych Męczennikow, gdzie 
rolkázuie prawdziwym Chryftufá Męczennikom pokłon 
oddawść,. faflzywym zdś męczennikom, czynić po zákazu- 
ie, iáko y złym Aniolom, ktorych Czarnoksiężnicy wzy- 
wáli do (woich ákcyi czśrnoksięfkich, Pomienieni też 
Oycowie Ss: tylko takiego zakdzuią SS: Pańfkim czynić 
pokłonu, ktoryby był naywyżfzy, yfamemu P. Bogu na- 
leżący; niżlzego iednák oddawać pokfonu należącego 
fiw orzeniu godnemu czci y honoru„nie zákázuig. A Epi- 
phanius:S: zabobonnego pokfonu czynić P; Maryey záka- 
zał, idki na on czás niektore niewiáfty czyniły, ofidrę iey 
czyniąc idko Boginicy w chlebie'okrągłym, y tey okrą- 
głośći cále przeftrzegaiąc , inśczey bez niey rozumieli 
| bydž nie ważną ofdrę. 

Argument 4. Nie należy pokłonu oddawać tym, 
ktorzy (3 zarowno fudzy,. bo pokłon oddawać, nic innego 
nie left, tylko fubmifyą ślbo uniżoność uczynić ftaríze- 
mu ygodnieyfzemu:- Swięći zaś lub ludzie, lub A niofo- 
wie, lą známi zárowno fudzy Bofcy.. Dotegowiękłzy ieft 
honor Bofki y Chryftufa, gdy iemu ľámemu tylko kła- 
niáč ie bedziemy. A náoftárek táki pokłon, śni može bydz 
polityczny yświśtowy, be táki tylko oddaie fig ludziom 
ná šwiečie žyigcym, dni može bydz Zakonny y Święty, 
bo taki należy Panu Bogu. Cnota.bowiem Zakonności zá- 
wifá nó tym, žeby przeznię oddźć P.Bogu część y chwa- 
łę,. dlaiego niefkończoney zácnośći, 

Odpowief, Ze lubo Święći fą: nam rowni, albo we- 
dług natury, ślbo według fálki Bofkicy, nie [4 nam iednak 
rowni, śle dáleko wyžši y- zacnicyśi, według chwały Bo- , 
fkicy, ktorą w niebie máig. A iáko nie więkfzyby miał 
honor: Krol ziemíki, gdybyśmy fimego czóili, nie ddiąc 
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żadney czći džiečiom, przyiačiotom, fugom iego ulubie- 
mym, y owfzem ubyťoby przez to honoru Krolewikiego; 
tik gdybyśmy fimego P. Boga y Chryftufa czcili, aadney 
czći nie ddiąc Swiętym, lub niżfzey. V tś cześć ktorą czy- 
niemy Swiętym, nie ieft światowa, śle święta, bo onę czy- 
niemy Swietym, dla ich świętey zącnośći, ktorą w niebie 
mdią, y tá ákcya ádorácycy álbo pokťonu, lubo nie ieft 
ákcya pochodząca z ofobliwey Cnoty Zakonnosči, ktorą 
Theologowie názywálg Virt Religioni feu latria, bo tá fá- 
memu P. Bogu cześć y pokłon R RA oddáie, y czy- 
nić ordynuie, źle ieft ákcya zświętey oblerwáncycy po- 
chodząca, ktorą Theologowie názywáig Dulia, y ieft cno- 
tá roźniąca fię od cnoty Religiey álbo latryey, ktora že 
wyžíza ieft nád obferwancyą Świętych, álbo Dulią, tedy 
tá czci Swiętych, ale z rofkazu Religiey albo látryey : y 
ták cześć oddana Swietym zobferwancycy ku nim, ieft 
cześć nie światowa śle Zakonna, tym fenfem, iż z rofkazu 
Cnoty Zakonnośći albo látryey pochodzi. 

Argument piaty przećiw drugiey Konkluzycy. Pan Bog 
daleko ieft miłośiernieyfzy, y więcey nas kochálacy, niżli 
ktory Święty: Więc też fkłonnieyfzy do ufľuchánia pro- 
śby nalzey, niżli ktory Święty; á zatym do fámego P. Bo- 
ga modlić fi mamy, á nie do Świętych, ile że nas upe- 
wnił temi fowy przez Chryftufa: Prośćie á bedzie wam da- 
no; gdzie prosić fimego P. Boga Chryftus rofkazaf, co y 
potwierdził w pačierzu powfzednim temi Howy: Oycze náf, 
ktoryś ief w Niebie 65c. Láczym iż dofámego P. Boga, a 
nie do Świętych, modlić fię powinniśmy, tedy też Ywię- 
tych wzywać nie mamy. : 

Odpowieff. Lubo Bog ieft miłośiernieyfzy, y nas 
bardziey kochdiący niżli ktory Święty, z tym wlzytkim 
iáko chce, żeby ieden ná świecie żyiący, modliť fię zá 
drugiego, cośmy pokazśli w probácyey Konkluzyey ; ták 
chce, żeby fię Swięći zd nas do niego przyczyniáli, y przez 
` ich przyczynę, żebyśmy dobrodzicyftwa od niego odbie- 
rali, y fkłonnieylzy ich Bog wyfuchać modlitwy Ag 
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“tych fwoich, ktore zá nas czynią, iako bližízych fwoich 
przyiačioľ y domowych, śniżeli nas dalekich; a lubo ma- 
my rofkazánie modlić (ie do P.Bogá, iáko fię modlemy w 
pačierzu, niemamy iednák zakazania, ábysmy fię oprocz 
modlitwy do P. Boga uczynioney, modlili y do Swiętych 
Pźńfkich, boć ieśli Bog rofkazať, abysmy fię do przyczy- 
ny y modlitwy Świętych Bofkich ná Šwiečie żylących uda- 
wáli, czytamy otym Job ultimo Cap: Podžčie do flugi mego 
-Iobá, żeby fie zá was modlił, Yu Ezechiela Gap: 20. Bog Jam 
fukať człowieka, ktoryby fie záfámiť gniewowi 16g0, ktorý miať 
przečitoko ludowi Izráci/kiemu. Y w dzieciach Apoftolíkich czy- 
tamy, że Szczepan S: modliť fię záPáviá, ktoregoby był 
nie miał Kośćioł, gdyby nie modlitwa Szczepana S: Toć 
y rofkazał Bog, abyśmy fię modlili do Świętych, w Nie- 
bie z Bogiem kroluiących, y o ich przyczynę do P.Boga 
fie ftáráli, ktorzy wtym nie mogą bydz poślednicyfzey 
kondycyey nád šiebie fámych, gdy ná świećie żyli, á zá 
innych do P. Bogá fię modlili. Z woli totedy Bofkiey po- 
chodźi y upodobánia iego, že nam dále dobrodzicyftwa, 
przez przyczynę Swiętych fwoich, chcac.ich y tym uczcić 
y wielbić, za ich cnoty y zafugi, luboby Bog mogi fam 
przez fię, bez žadneý Świętych przyczyny, dobrze nam 
czynić. i | 
Argument fšofly. Wzywáé Swietych, ieft Bofka krzy- 
wdá, w ktorym fámym mieć nádžieie powinniśmy, y onc- 
o wzywść ná pomoc nafzę, gdyż tež on fam może nam 
dáč wizelką pomoc. Także krzywda ieft y Ghryftufź, ktory 
fam iet Mediatorem między Bogiem y nami, iako uczy 
Paweł S: 1. Tim: 2. Jeden iefi Pofrżednikiem między Bogiem. y 
ludźmi, człowiek, Chryfts. Więc nie należy wzywść Świę- 
tych, y do nich fię modlić, FY 
Odpowie. Ten árgument šifá probuie, Ázátym nic 
nie probuie, bo probuie, žeby ieden żyiący, za drugiego 
fię nie modlił, y žeby ieden żyiący na świecie, nie udawał 
fie do modlitwy drugiego, y nie wzywał go do pomocy du- 
chowney, co ieft mowic PAY pilmu: ldko tedy zadna 
Ddd 
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P.Bogu y Chryftufowi nie dzieie fię krzywdá, gdy fię udá- 
iemy do modlitwy ludzi Swietych naświecie zylacych, y 
ich przyczyny do P.Bogá zá ślebie wzywamy: Tak żadna 
fie nie dziecie krzywdą P. Bogu, gdy do niego událemy (ie 
przez przyczynę Świętych, bo ztym wizytkim w nim fá- 
mym nadzieię mamy, że nam dopomoże y da;0 co go pro- 
śić będziemy, lub przez przyczynę Świętych Pańikich, 
przez ktorych gdy do P. Boga w potrzebach nalzych fię 
udaiemy, tym i4mym. w Świętych Pańfkich Boga czčie- 
my, według onych fow Chryftulá: Co naymniej/emu z tych 
uczyniliście, mnieśćie uczynili. iśko gdy kto wzgardę czyni 
Swietym, tedy Bogu fámemu czyni wzgárde. Ani lię tež 
przez to nie dzieie krzywda Chryftulowi, bo Chryftufź 
mamy zá Medyatorá naypierwlzego y nayzacnieyfzego, a 
Swiętych, zá Medyatorow śle drugich y poslednieyízych: 
Chryftufi mamy zá takiego Medyatorá, ktory nas Krwią 
'fwoią odkupił, y fam ieden iefttakim, w ktorym fensie po- 
mienione Pawła S: fowá rozumieć mamy: Świętych zaś 
tylko zá rákich mamy Medyatorow, ktorzy fię tylko modli- 
twámi fwemi do P.Bogź zá nas przyczynidią, anie lą Od- 
kupicielami nalzemi. 

Argument śiodmy. Wzywać Ss: Pańfkich, áby fię zá nas 
modlili do P.Bogá, nic innego nie ieft,tylko aby modlitwy 
y potrzeby nafze P.Bogu prezentowali; A że nie potrzeba, 
áby ie Swięći P.Bogu prezentowali, bo P.Bog fam przez fię 
wie onich. Więc nie potrzeba wzywść Świętych. 

Odpomiefi. Ze Święci prezentuią.P. Bogu modlitwy 
ý potrzeby nálze, nie žeby czynili wiádome P.Bogu, ktory 
fam przez fię ma o nich wiádomoáč, śle že prolzą, aby by- 
fy od P.Bogá wyfuchane. 

Argument ofmy. Swieči że umarli, nie wiedzą co fig 
Známi nášwiečie džicie, iáko czytamy Eccl: 9. Zyiący mie- 
dzą że umrzeć máig, zmarli zás nic więccy nie wiedzy, Haiæ 
63. czytamy. Abráhám y Izráel nie wiedzieli onas. á zátym 
“nie wiedzą o modlitwach nafzych, ktore czyniemy do 
nich. A dawfzy to że wiedzą co lię známi dziecie, m wi- 

zą 
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dzą nas godnych tego, żeby fię za nas modlili, albo nie 
godnych;.ieśli nas widzą godnych, tedy fię będą zá nas 
modlić, lub my fig do nich modlić nie zechcemy, ieśli nas 
zás widzą bydź niegodnych, tedy dáremno ich wzywác, 
befię zánas iáko zá niegodnych, modlić nie będą. 

Odbomief?. Swięćisw P.Bogu, ktoregoiáwnie widzą, 
iiko w zwierčiedle iákim, albo przez ofobliwe obiawienie 
wiedzą y po śmierći co (ic známi dzieie, y o modlitwach 
náfzych, iákošmy to pokazali w probácycy oftátniey Kon= 
kluzyey. Ze zás w ftarym teftimencie QOycowie Ss: zmár- 
li, nie wiedzieli cofię działo ná ziemi, nie dziw bo w nie- 
bie nie byli, śni iáwno Boga widzieli przed przyśćciem ná 
šwiár Chryftufá, y to ieft co mowią pomienione pilmá S: 
mieyfcá: Teraz zás Swięci Bofcy w Bogu iiwno widzą mo- 
dlitwy y potrzeby nafze, albo przez ofobliwe Bofkie obia- 
wienie: mamy to zpiľmá o Aniofách Luce 15. ktorzy fię 
wefelą nad iednym grzefznikiem pokutuiącym. Mamy to 
y Tobie 12. ktory gdy fię z płaczem modlił, tedy Anioł mo- 
dlicwę iego P. Bogu oddawaf. Co tedy Aniofom Ss: po- 
zwalamy, pozwolić powinniśmy y innym Swiętym Bofkim 
w niebie zoftácym, ile że było wiele Świętych naświecie, 
ktorzy Prorockim duchem y przez Bofkie obidwienie, 
fkryte, táiemne, y dalekie rzeczy odśiebie, przy!zie wie- 
dzieli: Iśko Sámuel wiedział (kryte w fercu Saula myśli, 
1.Reg:9. Piotr S: taiemną zdradę Anániafzá y Saphiry 
okołę;przedania roli wiedział, y inni maiący Ducha Proro- 
ckiego. Więc y w Niebie będący, daleko bardziey. wic- 
dzieć mogą, co [ie známi dzieie, y wiedzieć mogą o nd- 
fzych modlitwách. A že godnemi dopiero Ge ftálemy, aby 
nálze modlitwy Święci wyfucháli, przez to, gdy fię do 
nich z nabožeňftwem modlemy y ich wzywamy; tedy po- 
trzebna rzecz ict, ábyšmy ich wzywáli, ináczéy zá nas - 
przyczyniać ię nie będą do Pana Boga. 

Argument dźiewiąy. Swięći w Niebie śni Iuryftámi 
y Patronami mogą bydz, dni mogą ca zafugować. Więc 
ich wzywść nie naležy, ile że w pifmie nie mafz dni przy- 
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Odpowief. Ze Święći wniebie-nie f3 luryftami, 
ale fą Patronami zá nasfię przyczyniśiącemi, y w Niebie 
nic nie záfuguig, śle gdy żyli ná ziemi, „zafłużyli to fobie 
uP.Boga, żeby mogli w Niebie będąc, zá nas ię przyczy- 
nić, y bydź od P.Bogá wyfľluchánemi. Y wPifmie S: ma. 
my y przykazanie y przykład. Job ultimo. Podžčie do fiu- 

(|. gi-mego lobá, á oe modlic fie zá mas będźje, . 


LIczynki dobre, záfluouigce ná Niebo. 
-Alwin uczy, że człowiek lub ufprawiedliwiony w 
Łalce Bofkiey zoftaiący, nie może Czynić uczyn- 
kow dobrych, ktoremiby zśfużył ná Żywot wic- 
czny; bo powiada, iż grzechy człowiekś, iáko to 
grzech pierworodny, nie ieft zupełnie przez Chrzeft zgła- 
dzony, śle tylko ie pokryty,yták pod przykryćiem w czło- 
wieku. zofłaie: toż mowi.6 innych grzechach włafnych, . 
zwłafney ofoby człowieka pochodżących;. grzech tedy 
pierworodny w człowieku ufprawićdliwionym trwálgcy 
lub przydufzony, záraža y máže wízytkie człowiekź, b 
tež naylepíze zśiebie uczynki, y czyni z dobrych złe; á 
zatym takie uczynki złością grzechu pierworodnego zmá- 
zane, nie mogą zaffugować na Niebo, Kálwin tedy wfzel- 
kie w człowieku dobre zaffugi zniof, á niektorzy ucznio- ` 
wie iego pozwaldią w człowieku ufprawiedliwionym do- 
bre uczynki, ktoremi iednák nie zafuguie fobie ná Nie. 
bo , ale tylko zá nie ftáie fię godnym inney nadgrody 
mnicyfzey, idko iet pomnożenie w fálce Bofkiey, zdro- 
wie, pokoy, fortuná, &c. Kátolikow zás 
Konklńzya pierw fa. 
Złowiek ufprawiedliwiony, y w łafce Bolkiey 
będący, može czynić uczynki dobre, podći- 


we, Swięte, y Bogu miłe. 
Pro- 
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pRodyal. Człowiek ftáie fię ufprówiedliwiony, przez 

wlanie wnętrzney łafki Bofkiey, záko to #ižey pokażemy pod 
żytutem uprawiedliwienia Dufšy grzefóuiká: A że fálká Bolka 
ieft początkiem dobrych, świętych; y Panu Bogu miłych 
uczynkow , do tego znośi grzech pierworodny, y inne 
grzechy w człowieku, tak iż naymnieyfzey rzeczy grzecho- 
wey w nim fię nie znayduie ná ten czas, gdy ma łafkę Bofką 
onego ufprawiedliwiaiącą ; iáko niżcy pokażemy pod ty- 
tulem ufprdwiedliwienia dufży grzelzniká: Więc czło- 
wiek málgcy fáke Bofką ufprawiedliwiśiącą, može przez 
nią czynić dobre M święte uczynki;. A że żadnych nie ma 
grzechow, gdy w fáľce Bofkiey zoftáie, tedy dobre uczyn- 


ki człowieka, nie ftdią fię zmázáne y zfe. 

Probacya druga. Mathei 7: czytamy: Nie može dobre: 
drzewo czynić zlego owocu, dni zle drzeno dobrego. loan: 15. 
Ja iafiem winna máčicá, wy iefieśćie látorošlámi, kto miefšká we 
wnie y ia w nim, ten przynośi pożytek wielki, Zkąd taki pier- 
wfzy formuię dyfkurs, Człowiek w fáľce Bofkiey będący, 


ief dobre drzewo z. áže dobre drzewo, ziego owocu 
nie przynośi, dle owoc dobry, iáko rzekł Chryftus : 
Więc człowiek w fálce Bofkiey zofłaiący, dobre czynić 
może uczynki y święte.. Drugi dyfkurs icf tóki, Chryftus 
nazwał fig bydź winną máčica: á Apoftełów y innych U- 
czniow fwoich y naślddównikow, nazwał bydz látorošlá- 
mi: A że látorošl w buyncy mácčicy winney będąca, do- 
bry przynośi pożytek: : Więc Apoftefowie y inni Święci, 
z Chryftufem przez fálke Bofką złączeni, dobré y święte 
czynili uczynki, áni ich fprawy dobre były zmázánc y po- 
fzpecone.. Trzeči dyjkurs. . Kto w Chryftušie mięfzka, y 
Chryftus w nim, ten czyni wielki pożytek; .A że Apofto- 
Ťowie y inniŚwięci ludzie w łafce Bofkiey zoftálacy, mie- 
fzkaią w Chryftuśie, y Chryftus wnich: Więc dobry 
przynieść mogą pożytek, y dobre fpriwowść uczynki, 
Potwierdza (ie. Kto w fáľce Bofkiey zoftdiący, we- 
dług nauki Ewáageliczney, dáie idfmużnę dobrą intencyg, 
to ick z miłośći Bofkiey `y bliźniego, chcąc go ratować, 
Ddd;3: czy- 
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czyli nie czyni dobrego uczynku ? y czyli ten uczynek 
nie ieft święty y dobry bez nagdny? 

Probácya trzecia. Bog rofkazał dobre czynić uczyn- 
ki, y całe przykazanie Bofkie záchowáč, dla otrzymdnia 
zywotawieczńego, idko w Ewángeliey S: czytamy Math: 
19. Tesli chce wniść do żywota wiecznego, záchomay przykazá- 
ia. A żeBog nie rofkázuie czynić grzechow: Więc do- 
bre uczynki y wypełnienie prawa Bofkiego, nie fłaią fię 
grzechem, dni zmáza idką Pánu Rogu obrzydliwą, ináczey 
Bog rofkdzuiąc czynić dobre uczynki, rofkazałby czynić 
grzechy, y dla tych otrzymałby człowiek żywot wieczny, 
według ták (prolney Kálwiná nauki, 

Probácya czwarta, Kalwin uczy, żeczłowiek przez fá- 
mę widrę, iż mu fprawiedliwość Chryltufá przywłalzczona 
ieft, y żedla niey odpufzczone fą grzechy, ftáie fię ufprá- 
wiedliwiony; A że wfzytkie uczynki y akcye czľowieká 
choć ufpriwiedliwionego f4 złe, y grzechem fię ftáig, we- 
dług Kalwina: Więc y tá wiard, ktorą wierzy Kalwin, iżieft 
ufprawiedliwiony, ieft ákcya zła y grzechowa, według Kál- 
winá. A že według fentencyey iego, Kalwin ftáie fię ulprá- 
wiedliwiony przez wiáre, wiec ftáie (ie ufprawiedliwiony 
przez grzech, y złą ákcyg, ktore iego takie ufprawiedli= 
wienie, á dokąd go záprowádzi czy do piekłś, czy do nie- 
bá? káždy łatwo zrozumie, že raczey go do piekid zá- 
prowadzi, 

Zarzućijć naprzod. U Ekklezyáfty czytamy Cap: 7. 
Nie má człowiek fprawiedliwego ná žiemi, ktoryby czynił dobre 
uczynki, óżeby nie zgrzefiył. 

Odpomieff. Ze pomienione pifmo nie mowi, iżby 
dobre uczynki człowieka ufprawiedliwionego, były złe y 
grzechowe, álbo láka grzechową zmáza zaražone y zmázá- 
ne, ale mowi, že człowiek lub fprawiedliwy, y dobrze 
żylący, może wpásc dlbo w grzech powfzedni, według 
onych fow Proverb: 24. Siedm rázy upadnie frawiedliwy ná 
dzień, y pomfłdnie; álbo też wpaść može y w grzech śmier- 
telny, y to álbo rzadko, álbo nigdy, według laná S: 1. 
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1. Epift: Cap: 3. Wfejki ktory ief z Bogd, graechu nie czyni. 
Záraučij“ powtornie. lale 64, czytamy: Y fialiśmy 
fię wfzyfcy my, iáko zmázáni y nieczyśći, Sc. Więc y lu- 
dzi fprawiedliwych fą nieczylłe (prawy. 
| Odpomiejf. Ze pomieniony text mowi o ludžiách 
grzefznych, ktorzy fię w zbrodniach zakochali, y oZy- 
dach, ktorzy mieli [ie za Świętych, przez to fimo, że fwo- 
ie ceremonie obľerwowáli, y ofiary cáťopalne Pánu Bogu 
czynili, śżycie fprofne ztym wfzytkim prowadzili, nie 
mowi zas pomienione pilmo „o ludziach (prawiedliwych y 
Swistych, oktorych ieft náľzá Oveftya. | 
Konkluzya druga. 
Mo człowiek fprawiedliwy dobremi uczyn- 
kami, złafki y miłośći Bofkiey pochodzące- 
mi, prawdziwie y godnie zafłużyć fobie u Pana 
Boga na żywot wieczny. 
Kobdcya piermffa. Pilmo-S: dobrym uczynkom człowie- 
„ká, z iálki y miłośći Bofkiey pochodzącym, dáie imię 
y tytuł zafug. Naprzod Eccl: 16. MMiłośierdźie czyni kážde- 
mu mieyfce, wedlug zaflug uczywkow ich, Ad Hebr: 13, Do- 
broczynnośći y wjpotecznośći, nie chčieyčie zapominać; takiemi bo- 
wiem ofiárámi zójługuiemy fobie mieć Pánd Bogá. Bog zás ieft 
nadgrodą dobrych uczynkow y zafug, według onych 
flow Gen:15. Jaiefiem obrońca twoy, y zaplátá twoid wielka. 
Te zás dobre uczynki, nie iákokolwick fą u P. Boga za- 
fluga, ale fą zaflugą godną y prawdziwą, idko mowi pifmo 
S: Sap:3. Ználazť ich godnych siebie. y ad Golofl: r. Dźię- 
ki czyniąc Bogu Oycu, ktory godnych nas uczynił w częśći Świętych, 
Więc dobre uczynki człowieka, pochodzące z fáfki y ħi- 
tości Bofkiey, tą prawdziwą y godną u P.Bogá zafługą, dá 
zaflugą tą nie tylko ktoreykolwiek inney nižízey nadgro- 
dy od żywota wiecznego, śle y fimego żywoti wiecznego. 
láko dowodnie o tym mamy w pilmie S: Math: 5. Zapťá- 
sá wajśó obfita iefł w Niebie, Sap: 5. Sprawiedliwi ná wieki żyć 
bed, 
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będą, y u Pdnd ief zapľátá ich. ad Rom: 4. Temu Zaś ktory pra- 
euie, zaplaty nie dáig z lufki, dle z powinności, y Auguftyn S: 
Epift: 104. Tednoż iefl zapľátá prácuigcemu, co żołd wojnę fla- 
zącemu. 1. Cor: 3. Káždy wiafhą zapłatę weźmie, wedlug fivo- 
iey pracy. Podobno ná te ták jiwne pilmaS: mieyfcá, odpo- 
wiedzą niektorzy z miodizych, y trochę pomiárkowánych 
Kálwinow, že Bog refpektem dobrych uczynkow, dśie Ży- 
wot wieczny, iednák :nie dla dobrých uczynkov, lákoby 
dla zafug z powinności -y fprawiedliwośći, śle z fimey 
iafki y (zczodrobliwości. Ale przeciw temu ták probuie- 
my. Częścią, že to ieft iiwnie;przećiw pifmu, ad Rom: 4. 
Temu záš ktory prácuie, zapľáty nie dáig z tajki, dle z powinności, 
y Auguftyn S: mowi: lednož ief zapidia pracuiącemu, co Żołd 
voynę filužacemu. Zołnierzowi zas:nie zfadfki, ale z powin- 
ności y (prawiedliwości,:żofd 1e płaći; 2. Timoth: 4. mo- 
wi Pawel S: Odľožona mi iefi Korona [prásiedlimvošči, ktorą mi 
odda Pan fbrawiedliwy Sedžia. Więc dla dobrych uczynkow, 
láko dla godnych zaffug,:z powinności y fprawiedliwośći, 
P.Bogidáie nadgrodę y:koronę żywota wiecznego. Częścią, 
že dziećiom zaraz po Ghrzčie umarłym, ddie P.Bog żywot 
wieczny, z dámey -fáfKi y fzczodtobliwośći, bo ná niego 
nie pracowali, -wicc (doroffym ludziom, w łafce Bofkiey 
umarłym, dlaich.dobrychaiczynkow, iáko dla zafług, dáie 
Bogżywot wieczny,idko;zapłatę y nadgrodę z powinności 
y fprawiedliwośći,.4 nie z fámey fálki y (zczodrobliwošci. 
Częśćią, že Bog dla złych uczynkow, iako dla złych zafug, 
człowieka wiecznie karze Z powinnośći y (práwiedliwo- 
Šči, dnie zfámey fwoicy dobrey woli, bo Bog nie chce 
śmierći y potępienia grzelzniká. Więc tež dla dobrych 
uczynkow, iako dla dobrych :zafług, dále żywot wieczny, 
láko nadgrode y zapľáte z powinnośći y fpráwiedliwošci. 
Probácya druga. Chwalebnieyfza y lepfza rzecz iefł nabyć 
D. Thomas idkiey rzeczy przezślebie fimego, á niżeli przez kogo inne 
Ad "3:80, y przez fwoie pracey zafugi oney doftać, śniżeli ią 
wziąć darmo, y z fimcy cudzey fafki, á że człowiek przez 
dobre uczynki nabywaiący żywota wiecznego, nabywa ga 
przez 
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przez šiebie fámepo, więc go nie nábywa darmo, y zťáíki 
fámey Bofkiey, śle z powinności y fprawiedliwości, ceieít 
wielce rzecz godna y chwalebna człowiekowi. 

Probácya trzecia, Kancilium Tridenckie Sefl: 6. Can: 
32. potępia tego, ktoryby mowił, że ufprawiedliwiony 
przez dobre uczynki, ktore od niego pochodzą przez fa- 
fkę Bofką, y zafugi IEZUSA CHRYSTUSA, ktoregodef 
Zywym Członkiem, nie zafuguie prawdziwie na pomnoże- 
nie fálki Bofkiey, na żywot wieczny, y anego otrzymanie, 
teśli wiálce Bofkiey umrze. | 

| Argameniá Heretykom. 
A Renmen pierw, przećiw drugiey Konkluzyey. 
* Częścią že w Plmie S: Zywot wieczny, na- 

A „s zh 

zywa fię bydź nafzym dźiedzićtwem, džiedzi- 
čtwo 745, fynom przychodźi bez pracy y zaflug 
ich. Częśćią, że żywot wieczny, dale Bog z fwe- 
go miłoślerdzia, 14ko uczy Pifmo S: Math: 5. Bo- 
goftámicni miłośierni, bo oni mitosierdzia dojtgprg. 
Częścią ad Rom: 6. mowiPilmo S. Łajfka záš 
Bojka, icft żywot wieczny. Więc ułafki Bolkicy, 
nie dla nałzych zaflug, mamy Żywot wieczny. 
Częśćią Haiæ55. czytamy. Podźdie kupie bez fre- 
brá, y bez wfelkiey zamiány windy mleka. To zaś 
wino y mleko, znaczy chwałę Bolka, ktorey na- 
bywamy bez zaflug nálzych. Częścią Luce 17. 
czytamy. Gdy uczynśćie wfyfko, co mam ief ro- 
fkazano momčie, że fłudzy seftestie bez pożytku. 
ieśli tedy iefteśmy bez pożytku, 4 iakże mamy 
mieć iakie zallugi uP.Boga? Częścią ad Rom: 
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8.czytamy. Nie [3 godne Cierpliwośći tego Czá[š, 
przyfley chwały Bojkieg. Więc nalze dobre uczyn- 
ki, nie mála proporcyey, y nie fa. rowne do zá- 
fľuženia na żywot wieczny, 4 gdyby były załlu= 
gami, powinnyby mieć proporcyą, y bydź to- 
wne zżywotem wiecznym. i 
O Bpovieš ná pierwfy Zarzut. " Czeščig že iako pifmo, ży- 

wot nazywa. bydz nafzym dziedzittwem, ták názywa 
bydž nadgrodą, zapłatą, y koroną, ktorey nię może nikc 
mieć bez zaffug. Częścią že nie iefteśmy Synami Bofkie- 


mi przyrodzonemi, ktorymby: bez. wfatnych zafľug należa- 
ło dziedzićtwo, Niebicfkie,, śle iefteśmy tylko Synami Bo- a 


fkiemi przywłafzczonemi ,. ktorym obiecał Bog dziedzi- 
wo Niebiefkie,. śle nie bez kondycycy dobrych ndá- 
fzych zaffug, według How. Apoftofá. Nie otrzyma korony, 
żylko ten ktory ná niç zófłuży y zdrobi.. To he. zaś rozumie o 
ludziśch doroffych, nie o dziečiách, ktore otrzymuią dzie* 
dziltwo Niebiefkie, zfimey łafki Bofkiey, bezíwych wfa- 


fnych zafľug, iednák. nie chwalebnicy otrzymuią nád lu- .. 


dži dorofych, zárabiálgcych ná Dziedzićiwo Niebiefkie, 


bo;chwalebnieyiza ieft przez fię, y przez. (we zaflugi nabyć. 


iákg:rzecz, ániželí darmo y przez kogo innego: 

Nidrugi Zarzut, Bog żywot wieczny: dáie y z mifo. 
šierdžia y zfprawiedliwości dla zafług;, zmifoślerdzia w 
tym fenśie,, że nie dla przeyrzánych iakich zafľug, dle z 
fimego mifośierdzia, miał intencyą przed. wieki dźć nic- 


ktorym fkutecznie Kroleftwo Niebiefkie ;: do tego že z. 


miłośierdźia (wego,,dźie łafkę fwoię, y przez: nie dále nam 
dobrze ná żywot wieczny. zdfługować, w exekucycy zaś y 
w czášie, dáie nam: żywot wieczny zfprawiedliwośći, y 
dla zaflug. 

Ni trzeci Zarzut. Zywot'wieczny názywafig bydz 14+ 
fką Bofką, w tym (enšie, že zdáfki Bofkiey mamy zafugi, 
ktoremi ná żywot wigczny zarabiamy. Na 
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Ná czwarty Zarzut. Text Izáialzá rozumie fię ofafce 
Bofkiey, ktorą nam nó-żiemi żyjącym, daie Bog bez żafług 
nafzych; ináczey fálká Bolka, nie byłaby fálká, á nie rozu“ 
mie fe ożywoćie wiecznym, ktory nam daie Bog dla na- 
fzych zafug, ták tłumaczy S: Hieronym. ž | 
| Ná piąty Zarzut. Słowa Chryftulá: u Ľukafzá S: ták 
fie rozumieć máig, że lubo człowiek zachowa wfzytko 
przykazanie Bofkie, jednák ztąd Bog żadnego pożytku nie 
© ma, ktoremu nic nie przybędzie przez nafze dobre uczyn- 
ki, śle tylko my fimi mamy pożytek z dobrych nafzych 
uczynkow, y tak fobie fimym ieftesmy pożyteczni, P. Bo- 
ga iefteśmy fudzy nic pożyteczni, według Uczonego 
Be | > 


y Ná ffofły Zarzut. Cierpliwośći y inne dobre uczynki 
čzľowieká (práwiedliwego, dwoiáko fię rozumieć mál3, że 
pochodzą z woli ludzkiey, y że pochodzą z fálki Bofkiey; 
láko pochodzące z woli ludzkiey, nie maią proporcycy, y 
nie f} godne żywota wiecznego, śni mu fg rowne, iáko zaś 


pochodzą z lalki Bofkiey, maią proporcyą, y fą godne ży- 
wotd wiecznego, według nauki Páwdá S: 2. Theff: 1. Aby- 
śmy godnemi byli Krolefimá Niebiefkiego, dla ktorego y cierpiec- 
my; Także fąrowne ż żywotem wiecznym, bo fálká Bofka 
z ktorey pochodzą, ieft nasieniem żywota wiecznego. Na- 
Sienie "zás co fię tknie do waloru y cnoty, rowne ieft zo- 
wocem, y lubo zafugi nálze.f4 doczefne, y krotko trwáig- 
ce, Chwafá: zás Niebiefka ieft wieczna, w czym nič mäi4 
z {obg propotcycy; á tá nieproporcya, ieft tylko Phizyczna, 
morálnie iednák, y -co fię tknie waloru ich y ceny, ktorą 
miią z fálki Bofkiey, trwáigce fą wiecznie, y w pamięci 
Bofkiey, y w fwym początku, to iet w fafcę Bofkiey, y 
| -mifośći Bofkiey, ktora z natury fwoiey trwać ná zdwize y 
wiecznie uśiłuie, lubo czafem zprzypadku grzechow.cgo» 
ginie w człowieku, á gdy ią znowu przez.pokutę nabędzie, 
I w niey umiera, tedy tež fálkg Bofką y miłość ma w nie- 
ie, ktorą miał ná ziemi: *./« r rb 
Argument 2e Według pofpolitey fintencycy Theo- 
Ece2 O O 
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logow, Bog ludziom fpráviedliwým dobré uczynki nade 
gradza nad godność ich, więc w dobrych uczynkách na* 
ležyta. godność żywota wiecznego, nie znayduie fig. 
Odpowief. Thicologow przyfowie.y zdánie,nie ma 
fię rozumieć, że dobre uczynki człowieka (práwiedliwe- 
o, nie fą. godne żywota wiecznego, dle fię rozumie, že 
ybranym fwoim, więkfzą Bog w ničbie czyni nadgrode, 
niżli zafużyli, iako przećiwnym fpofobem mnicy karze 
potępionych w piekle, lub na więkize zarobili karanie. 
Argument z. Chryftus Pan zaffużył nam na-żywos 
wieczny. Więc nálze zafugi fą nie potrzebne y daremne, 
inaczey: zaffugi Chryftufowe bytyby nie doftáteczne, co! 
mowić ieft krzywdę czynić zafľugom Chryftulowym, kto- 
re doftateczne 13, bo fą waloru niefkońiczonego. 
Odpowie... €hryftus Pan: tym fenlem zafużył nam 
na.żywot wieczny, že nam doftatecznemi;. y waloru: nie- 
fkończonego będącemi [(wemizafugámi, zaffużył to;.iż mo- 
żemy nálzemi dobremi uczyakámi, z fáíki Bofkiey pocho- 
dzącemi, zdfużyć. fobie ná żywot wieczny, przez.co-nie 
krzywda, ále wielka chwafá teft zafug Chryftulowych,, z: 
ktorych: náťze zafługi máig fwoy walor y cenę. Do. tego 
iáko: fatistakcya y Męka, ktorą C hryftusponiof.za grzechy 
nafze..lubo ieft zśiebie doftáteczna: y waloru niefkończo- 
nega, nie pożytkuie nam,tylko gdy iąfobie:dpplikuiemy 
przez-przyięćie Sákrámentow, y przez nalzę włałną od. nas 
uczyniong facisfikcyg; ták zafługi Chiyftulowe, pożytkuią 
nam naotrzymanie żywota wiecznego, gdy fobie one áp- 
plikuiemy nafzemi dobremi uczynkámi. y zaffugdmi;, rdr 
cya tego nie inna ieft,tylko ordynácya y dylnozycya Bo- 
fka, jákom pokazał w probácyách Konkluzyey.. | 
Argumentą. Zafugi powinny pożytkować temukto- 
ryie nadgradza, náfze zás uczynki lub dobre, żadnego: P.. 
Bogu nie czynią pożytku. Więc nie mogą u P. Begabydz: 
zadugą. Do tegonśfze uczynki, rożnemi rytufámi,. powin- 
ne fą P.Bogu, a že ákoya ktora kto zaffuguie, nie ma bydź 
powinna temu ktory ig-nadgradza. Wige nálze dobre u- 
czynki,nięe (3zafugg. u P.Bogá. Od» 


Vprawiedliwienie grzejnika, 417 

Odpowief. Dość że nafze zaflugi lubo Bogu nie po- 
žytkuia, iż f4 ná chwałę Boga, y onemu fię podobśią, bo 
ie czyniemy z rofkazánia Bofkiego. — 

Ná to co przydano odpowiejt. 1ž lubo nalze dobre uczyn- 
ki, rožnemi tytułami należą P. Bogu, iednakże pod tytu- 
łem zafług nie należą tylko z ordynácyey Bofkiey, y że 
chce y obiecał ie Bog ákceptowác, ináczeyby nie miały 
prawa, aby były wiecznie nadgrodzone» dla tego dobremi 
uczynkámi, tytuł zafug mälgcemi , możemy godnie y 
prawdziwie zaflużyć na Niebo, 
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U/prówiedliwienie grzejnika. 
Otuy že ufprawiedliwienie grzefzniká, nic in- 
| nego nie ieft, tylko odmiáná, ktora z grzefzni- 
ká, ftdie fię człowiek święty, znielprawiedli- 
wego (práwiedliwý. fdko uzdrowienie czło- 
wieka chorego ná Ciele ie odmiana człowieka chorego 
ná zdrowego, iako do uzdrowienia chorego ćiáłá. ludz- 
kiego, wiele rzeczy fą potrzebne.. Naprzod. dyfpozycye 
do zdrowia, naprzykład upufzczenie krwi, lekárftwá, po» 
ty, Š.c. Be. potrzebny iet Medyk. ktory fprawuie zdrowie, 
potrzebne ieft ľáme čiálá zdrowie, zdrowie zaś potrzebne 
do życia dobrego doczelnego, ták w uzdrowieniu dufzy 
grzelzney, y uípráviedliwiéniu człowieka grzelznego, po- 
trzebne lą dyfpozycye, iżko to, Wiárá, Nadzieia, Milość 
Bofka, Pokuta, y żal za grzechy, y umyf ftáteczny popra- 
wy życia; potrzebna ief fáfká Bolka uípráviedliwidigca 
człowieka, dla osrzymánia żywóta wiecznego, ksorey fá- 
fki Bofkiey dwá [3 fkutki, Odpufzczenie grzechow, y U- 
ipráwiedliwienic, álbo poświęcenie dufzy,ktorcy łafki Bo- 
fkiey Sprawcá y Author ieft Bog, fprówuiący ią w człowie- 
ku przez Sákrámentá, iáko przezinftrumentá. Przez Chry- 
flulá zás iśko przez zdługuiącego nam łafkę Bofką, y iá- 

ko rákže przez infirumenc. 
Heretykow, Lutrow„y Kślwiaow fentencya ieftta. 
Bee 3 Łe 
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Ze gdy Człowiek grzófzny ftaie fię ufprawiedliwionym, 
tedy grzechy iego nie fa zgładzone, zniešione, y zupeł- 
nie odpufzczone ták, žeby ich cále w człowieku nie było, 
dle tylko bywdią pokryte iáko pľaľzczem iákim fprawie- 
dliwośćią y świątobliwośćią Chryftuľá. Zafugdmi y Mę- 
kąiegó, tak, iżiuż więcey Bog człowiekowi ich nie po“ 
eon zá grzechy, áni go chce zá nie karáć; Stále (ie záś 
człowiek ufprawiodliwionym y świętym, nie przez fafkę 
Bofką wnętrznie wlána, y dufzy wnętrznie daną, ale przez 
włafną (práwiedliwosé y świątobliwość Chryftufa, ktorą 
left wnetrzna Chryftufowi, śle człowiekowi powierzcho- 
wna. Tą świątobliwośćią Chryftuľá człowiek žeby byť 
uípráwiedliwiony, potrzeba śby miał Wiarę, ktorąby iá- 
ko ręką idką świątobliwość Chryftuľá do śiebie przyćią- 
gaaf, fobieią dpplikował y przywłafzczył, ktora wiárá ná 
tym zawiffa, žeby nią człowiek grzefzny wierzył, iż mu 
 odpufzczone fą od Pana Boga grzechy, dla zafug fprawie- 
dliwośći y świątobliwośći Chryftufá, y żeby nią zapewne 
wierzył, iż świątobliwośćią Chryftufá, iemu poczytdną y 
przy wfaízczong, y zá fwoię miána, fláie fig (prawiedliwym 
y świątobliwym.* W tey fentencyey Heretykow, że kazdy 
punkt trudny y nieprawdziwy ieft, tedy dla fatwieyfze- 
go zrozumienia teraznicyfzey queftyey, y dla lepfzego po- 
kazania fafízow heretyckich; podzielemy ią ná rożne Ar- 
tykuły, 
| Artyku? pierm(y. | 
Eśli w ufprawiedliwieniu człowiekź „cale (ie 
grzechy gładzą y znofzą, czyli tylko fię pokry- 
walą y zatdią?: Lutrzy y Kalwini mowią, že (ie 
tylko pokrywála, y pokryte znayduią (ie w czło- 
wieku ufprawiedliwionym, y tylko fą iak ogolo- 
na broda, ktora ma włofy ogolone, iednak w fá- 
mym čiele znayduią fię włoly y pieńki ktore od- 
rafta- 
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raftaią, tym podobieńftwem fwoią fentencya ex- 
plikuią. Tę fentencyą Kalwin traktuie lib: 3. In- 
ftit: Gap: m. 8% in Antidoto Trident: Seff: 5. 
| Katbolikow záš Konkluzya. 
W Ufprawiedliwieniu człowieka grzefznego , 
oľadza fię y cale znofzą wfzytkie grzechy 
śmiertelne, tak iż iuz więcey nie mafz ich w czło- 
wieku ufprawiedliwionym. 
p Roda i. Pifmo S: uczy Ioan: 1. Oto Báránek Boży kto- 
ry gládži grzechy smiátá, AG: 3. Pokużuyćie y námroččie fig, 
žeby zmázáne byty grzechy. ad Habr: 9, Chryflus raz ofiáro- 
svásy tefi ná myczerpánie y wynificzenie grzeckow, aże gładzić 
grzechy, one zmaząć, wyczerpść ie y Ada nie ieft 
iednoż co pokryć grzechy y zataić, iako nie ieft iednoż 
zgładzić życie człowieka, co pokryć. y zátäič człowieka, 
nie ieft iednoż zmázáć fkdzę;co-iq zakryć, nie ieft iednoż 
wyczerpać. y winiizczyć: wodę: z ftudni, ce ią pokryć y 
zátáič. Więc wcziowieku ulprawiedliwionym, nie-znay- 
duią fig grzechy utaione y pokryte płafzczykiem Chry- 
ftufowey iprawiedliwości, ale fa cale zgľádzoné, zmázáne, 
zniesione, y wynifzczone, e 
Potwierdza fię to znowu dallzym Pifmem S: ktore 
grzechy nazywa bydz fkáza y zmazą. lerem: 2. Zmázána 
iefłeś w nieprawośći twoiey przedemną, y ná innych miey- 
fcách. Zmázá záś ná ciele, gdy ią.wodą.obmyią, cále zgi- 
nie, á nie pokrywa fię, dni fię tai,- tak y grzechowa fkázá, y 
zmázä dufzy, ginie cale y gładzi fię,. gdy fię du(zá grzefzna 
Sakramentem Chrztu y pokuty obmyie, iako mowi-Pifmo 
1.Cor: 6,. Obmyci'iefieśćie, pošmviecení: iefleščie.. Pfalmo 50. 
Obmyjejš mię; y nád snieg zbielcie. Apocal::1. Obmyť nas od 
grzechow nájšych me Krwi fwoiey. Pifmo S: grzech śmiertel- 
ny, nazywa bydz śmiertelną chorobą y-śmierćią. Ioan: 5, 
Przeniesiony iefi z smierči do žyruoiá.. To zás.Pilmo.S: uczy, 
że 
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że gdy człowiek grzefzny ftáie fię uípráviedliwiony, tedy 
bywa ná dufży uzdrowiony y ożywiony. Ad Titú 3. Zdro- 
mych nas uczynił przez odrodzenie [ie duchowne. y ad Rom: 6. 
Rozumieycioże umárli ieflesčie grzechowi, żyjąc zás w Bogu Chry- 
fiusie Iczuśie. A że gdy zdrowie y życie komu dáia, nie 
znayduiefię w nim choroba y śmierć, śni mowić fię mo- 
że, že wnim pokryta, y utátona ieft choroba y śmierć: 
Więc gdy zdrowiary życia duchownego nabywa człowiek 
grzefzny przez fwoie ufprawiedliwienie, nie ma choroby 
y śmierći grzechowey zákrytey, śle tá cale ieft w nim 
zniesiona y zgłądzona. 

Probdcya 3. | Koncilium Tridenckie ták uczy, że 
grzechy śmiertelne człowieka przez ufprawiedliwienie ic- 
go, cale fię gładzą, y zupełnie giną, áni zoltála w człowie- 
ku pokryte. Text ieft taki Sef: 6. Can: 5. Keby rzekł že 
grzech pierworodny pramdźimie ie nie gładźi przez fájke Chryftu- 
Ja, dle tylko zgołony iefł, y więcey nie poczytány człowiekowi, mwy- 
klety niech będzie. Tožuczy y Auguftyn S: ktory kilka fet 
lat dawnieyfzy ief, nizli náftáli Lutrzy y Kálwini, á du- 
chem Prorockim doyrzał błąd ich, y iáwnie go temi zbiia 
fowy lib:1. cont: duas Epift: Pelagian: Cap:13. Mowie- 
my żeChrzeft dále odpufzczenie wízytkich grzechow, y 
znośi wyftępki, áni goli tylka z wierzchu, śni zofłaią ko- 
rzenie grzechów w złym Ciele, iákoby ogolonych ná gfo- 
wie włofow, z kądby odrofy, y znowu ogolone były grze- 
chy. Y w Kazdniu drugim tfumdcząc on Pfalm 41. Blogo- 
fłwieni ktorych odpujczone [4 wieprówośći, 4 ktorych pokryte [3 
grzechy. Ták mowi oraz znoízgc fundáment heretýcki. 
Ani rozumieycie żeby grzechy były pokryte, iákoby fię 
tam znaydowały y żyły, d Rog ich pokrył nie ty, álbo- 
wiem ieślity pokryć ie chcefz, wftydząc fię ich wyidwić, 
Lekarz nie uleczy, Medyk záš ślbo Lekarz, gdy ic pokry- 
wa leczy, pod pokryćiem Medyka, zágaia [ie ráná, pod po- 
kryćiem rdnionego, tái fię ráná: ktoremi fowy naucza Au- 
gufiyn S: iż Bog ták pokrywa grzechy ludzkie, że ic gtd- 
dži, znośis y lękárítwem tdiki [woicy leczy, y zdgoi. 
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Probácya 4. z tych rácyi. Czesčia gdyby w człowie: 
ku ufprawiedliwionym były grzechy zátátone, á nie cale 
zgládzone, tákiby człowiek oraz ufprawiedliwiony, y Swię- 
ty, y Przyiaciel Bofki fę nazwał, yoraziako maiący grze- 
chy lub pokryte, nazwałby fię od nich nie /prawiedliwy 
grzefżny, Bogu nie przyjazny, bo Bog w nieprzyiazni ma 
grzefzniká, idko czytamy Sap: 14. W mienawiśći Ją u Boga 
miezbożny, y niezbożmość jego. Te zás nazwifka, że (4 fóbie 
przećiwne., dla tego nie może człowiek mieć ich oraz, 
częśćią, że zfentencyey Kalwina to idzie, iżby Koščioť 
mie miał prawdziwey władzy na prawdziwe grzechów zgfa- 
dzenie, aniby Sákrámentá prawdziwie gładziły y znośiły 
grzechow, gdyby nie były w człowieku grzechy zgładze- 
ne, śle zofławały wnim pokryte, co iefł przeciw wyrázne- 
mu Pifmu wSymbolum Niceńfkim. Wierze żejef ieden 
€brzefi nd odpuficzenie grzechow; y loan:20. Ktorych odpuśći- 
«ie grzechy, beda im odpujšczone. Częśćią że (entencya Kál- 
wina wielką czyni krzywdę zaffugom y Męce Chryftufo- 
wey, kiedy uczy, że grzechy ludzkie nie zgładzaią fię, áni 
cale znofzą przez Mękę y zaffugi Chryftutowe, ale tylko 
pokrywálig fie, przez co fentencya Kalwina, uwłacza mocy 
y waloru zafug y Męki Chryftufowey. Częścią że oraz 
w człowieku nie može bydz fáfká on grzech śmier- 
telny, bo taką mála przeciwność między fobą, idką żywot 
y Śmierć, światłość y ćiemność, grzech bowiem śmiertel-- 
ny, ieft śmierć y Ciemność, á fálká Bofka ieft żywot du- 
chowny y światłość, że zás człowiek ulpráwiedliwiony 
ma fálke Bofką, iáko w przyfzłym pokażemy Artykule, té- 
Ba może mieć oraz w {obie grzechow, choć pokry» 
tych. 


drgumenta Heretykow. | 
Argument 1. W Plalmiezr. mamy. Bľogojfá- 
mieni, ktorych odpujśczone ją nieprawośći, y 
ktorych pokryje fà grec; blogoftárviony mąż, kto- . 
FiB: U 
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remu mie przyczytał Pan grzechu. Także 1. Petri 
4. Miłość pokrywa mnofiwo grzecbow, Więc z 
Pilmá S: mamy, ze grzechy. w człowieku ufprá- 
wiedliwionym, [3 pokryte y zataione, y nie po- 


czytane człowiekowi tak, že iuż Bog zá nie nie. 


obwinia. 
(Q Ppomiejš: Ná te mieyfcź Pifma S: y ná inne podobne, 
že iednoż to ief w Pilmie, grzechy odpufzezone y 
zgładzone, co y pokryte, bo iáko ná icdnym mieyfcu Pi 
{mo mowi, iż grzechy fą pokryte, ták ná innych y wie 
lu mieyfcách mowi Pilmo, iż grzechy f4 odpufzczone, 
zgładzone, zmázáne, wynifzczone, iokośmy to pokazali, 
prohuigc Konklúzycy, ile że P. Bogu nic nie može bydz 
táyno, y przed nim nic fię nie może ukryć y zatdić, co fię 
tedy przed nim pokryje y zdtai, to zuáč że tego cale nic: 
nie mafz» y nie znayduie fig, inaczey doyrzałby tego Bog, 
że tedy grzechy w ufprawiedliwionym człowieku P. Bo- 
gu fą zátáione y pokryte, tedy tym fámym fą znieśione,. 
zgładzone, y nie znayduiące lig więccy w takim człowie- 
ku, ináczey nie byłyby Pánu Bogu zátálone, ktoremu nic 
nie ieft ráyno. A nád to y ná pomienionym mieyfcu w 
Pfilmie, iako mowiPfalmifta, że grzechy fą zakryte, ták 
mowi,že grzechy fą odpufzczone. Więc iednoż ieft grze- 
chy zgiadzone, co. y zakryte, dla tego zás. czálém pifmo 
mowi, iż grzechy fą pokryte, bo dáie znać, iż ináczey nie 
bywdią człowiekowi odpufzczone y zgładzone, tylko przez 
przyłożenie plaftru łafki Bofkicy, pod ktorym przykry- 
ćiem, rand grzechowa ná dufzy fię goi, ichodzi, y gładzi 
fię. 

Argument z. Paweł S: iuż po ufprawiedliwieniu 
fwoim rzekł ad Rom: 7. luż nie ia to czynię, dle ten ktory me 
mniciefł grzech, Y tenżę Pawel S: ad Rom: 3.6. y na in- 
nych mieyfcach, nazywa pożądliwość grzechem, á pożą- 
dliwość záwíze ieft, y znayduie fię w czfowieku. > 

d. 
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Odpomie[š. Le Pawel S: pożądliwość wnim zoftála- 
C4, nazywa bydz grzechem; ktora iednak nie ieft w fobie 
żadnym grzechem, bo pożądliwość ieft to tylko appetyt y 
fkłonność do grzechu, ktory śppetyt albo fkłonność,nie ieft 
w fobie grzechem. Nazywa lie zás grzechem, álbo dla te- 
go, iż fkľania człowieka, y ddie pobudki do grzechu, albo 
że pochodzi z grzechu, y ieft iego fkutkiem w człowie- 
ku, zoftáwionym. | 
Argument 3. Gdyby w człowieku ufprawiedliwio- 
nym, Cale grzechy były zgładzone, znieśione, y zeplowá- 
ne, toby fię názad nie wracały do człowieka, co bowiem 
raz zginie, y znifzczy fię, iużfię nie wraca, wracáig fię zás 
przeízťe grzechy, gdy człowiek w nowy grzech wpada. 
Częścią mamy to z przypowieści "Mácheufzá S: Cap: 18. 
Gdżie Pan od fugi fwego wyčigga wfzelki dług, ktory 
mu iuž byť odpuščiť, dla tego że w nowy okrucienńftwa 
wpadł grzech. Częścią, że dobre uczynki zmartwione 
przez naftępuiący grzech, wracaiąfię przez naftępuiącą po 
grzechu pokutę, Więc też y gitechy lub odpufzczone 
przez pokutę, wracaią fię przez naftępuiący grzech. 
Odpowieff. Ze grzechy raz odpufzczone y zgubione, 
iuž fię też więcey według fwoiey natury y iltotney złości 
y zmazy nie wracáig, iiko uczy Pifmo S: Ezech: 18. Fesi 
grzejinik uczyni pokute wjóytkicb nieprawości tego, nie będę på- 
miętat, cotrzymaią y wizyfcy Theologowie; gdy zaś człó- 
wiek w nowy grzech wpada po pierwfzych odpufzonych; 
aże nowy grzech ieft podobny przefzłym grzechom, co 
fę tknie do nie fáfki Bofkicy, y nieprzyiśżni znim, do te- 
go, že nowy grzech popełniony, nieidko ieft čiežízy dla 
niewdzięczności człowieka, ktorą Bogu przez nowy grzech 
czyni, niewdzięcznym fig ftátac tey łdfki Bofkiey, iż mu 
Bog grzechy przefzie odpuścił, dla tego ten nowy grzech 
mdiący., złóśćiwoię włafną zda fię mieć dla podobieńftwa 
y niewdzięczności człowieka, y złość przefzłych grzechow, 
y w tym tylko fen$ie może fię mowić, że przefzie grzechy 
odpufzczone, wracdią fię ko, nowo popełnionego grzechu, 
Fit k 
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Ktory: fens.ieft rylko metdphoryczny y nie włafny, dna pos 
dobieňftwo tylko możemy mowić, že fię grzechy raz od- 


pufzczone wracdią, nie żeby ke lednák łdmą rzeczą wła- 
śnie y prawdziwie w.racziy, y to. fe fámo rozumie przez 
przypowieść Márheulzá S: zł. 

Na drugą. Probácyg odpowie. Uczynki dobre z.miło- 
śći Bofkiey pohcadzące, akceptowane y przvigte fa od F. 
Boga, w ktorym zoftaią y żyią, dla tego przez náftepuiacy 


grzech, nie umierátg, dle tylko umaztwione zoftála, co zás: 
umartwionego left, á.nie umarłego, to- łatwo ożyć może,. 
ták y. náľze dobre uczynki, že nie fą umarłe, mdią bowiem: 


życie (woie w ákceptácycy Bofkiey, ktora akceptacya Bo- 
fka,ieft nieodmienna; ale fa tylko obumśrie albo zmar- 
twione przez.naftępuiący grzech, dlatego zniožízy grzech 
przez pokutę świętą, dobre uczynki obumárfe y zmartwio- 
ne, martwość itracą,, a czeritwośći życia náby walą, naby wá- 
iąc prawa. do. otrzymania żywota wiecznego; ktore prawo. 


zgubiły byty AW Roch grzech. Grzechy zás raz: 


zmárie, iuż fię tedy nie wracáig: 


odpuízczone,. że lą iá 
do żyćia, bo zmarły znatury ma to, iż fię do życia nie wra- 


ca. Maią.fię. zaś grzechy iako zmarie,.bo.raz od Boga od-- 


pufzczone, iuż więcey. nie 14, áni trwáig w obrzydliwośći 


Bofkiey ; y tak grzechy raz odpufzczone, więcey fię nie: 


wracáig. przez.grzech náftepuigcy, ile że Bog fkfonniey- 


(zy. ieft do dobrze czynienia, aniżeli do zemity; z dobro-- 


ói tedy (woiey. chce nadgrodźić zá przefzfe dobre uezyn-- 


ki, lub przez nafłępuiący grzech umartwione, byleby tyl- 


ko czlowiek do Bogafię znawu: nawroćił przez miłośc.y 
pokutę, śniechce więcey karać zá grzechy, raz odpufžczo-- 
Re, CO. niezmiernie. fawi dobroć Bofką. 


Argument 4. _ Gdy.fię ieden człowiek rodzi zdrugie-- 


go: lub. ufprawiedliwionego y ochrzczonego, iednak ro-- 
dzi. ie. w grzechu. pierworodnym,- ktory. ma z Rodzicow 
fwoich.. Więc w Rodzicách lub ufprawiedliwionych, byť 
grzech pierworodny, ináczeyby: potomftwo ich,, nim frę 
nic. zaraziło, bo nikt fię nie zárázi chorobą Rodzicow, ktg- 
Tey, 
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rey Rodzice nie máig; przez ufprawiedliwienie, tedy czło- 
wieká: nie gładzi fię. grzech pierworodny, dle ten w nim 
zoftáte lubo pokryty. I gdy człowiek wyłpowieda fię nale- 
życie fwoich grzechow,y abfolucyą odbierze, iedridk mo- 
że fię znowu tychże. drugi raz ipowiedać, y wziąć od.nich 
ablolucyą, ktore grzechy gdyby cale zgładzone były w 
człowieku. przez ufprawiedliwienie tego, iużby ich dru- 
gi raz. nie mogl fię (powieddć, áni ed nich drugi raz brać 
abiolucyey., ponieważby ich iuż nie miať człowiek; Znak 
tedy dobzy ief, żė y po ufprawiedliwieniu człowieka, 
znayduią ię wnim grzechy lub pokryte, á nie fa. cale 
„w nim. zgładzone przez uiprawiedliwienie.. 

Qdpemwiejf. láko: według fentencycy Heretykow, lu- 
bo Rodzice będący ufprawiedliwieni, máią grzech pier- 
worodny: pokryty świątobliwośćią Ghryftufa, y lą iuż nie 
winni karania wiecznego, przećięż rodząc potomítwo, ro- 
dzą ie w grzechu pierworodnym nie pokrytym: fprawiedli- 
wośćią Chryftulá, y rodzą ie winne karania wiecznego, 
tak lubo według nauki Katholikow, Rodzice ufprawiedli- 
wieni. y ochrzczeni, pó ufprawiedliwieniu fwoim;, nie má- 
ią iftotnie grzechu pierworodnego w fobie, bo ten wnich 
cale zgładzony ieft, że iednak urodzili fię fámi w grzechu 
pierworodnym, «ten zofławił w człowieku fkutek. pożąż 
dliwośći čielelney, y defekt: pierworodney (práwáwiedli- 
wości, co w cziowieku.zawize trwa, Dla tego Rodzice 
iuż ochrzczeni y ufprawiedliwieni, rodząc potomftwo; ro- 
dzą ie. w grzechu pierworodnym, láko pízenicá że (ie uros 
dziła zośćiami: y z.płewami,. lub czyfta, omłocona; z ośći 
y plew ochędożona, w žiemie: y w role wrzucona ieft, ro- 
dzi drugą pizenicę ale zośćiami y plewámi, nie tak czy- 
ftg iśko fámá była w rolą wrzucona.. Człowiek. tedy 0- 
chrzczony, nie ma: w fobie grzechu pierworodnego, we- 
dług iftoty iego, ma: iednak moc y władzą zrodzić dru- 
giego. człowieka zgrzechem pierworodnym, dla tego, że 
ię też fam. tak urodził, y že w nim po zgubionym grzechu 
pierworodnym: zofiať fkutek , to ieft pożądliwość čiátá 

Effz; prze- 
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przeciw dufzy, y zgubź pierworodney fprawiedliwości, 
Czego wfzytkiego tá ieft Tácya, bo człówiek rodzacy dru- 
giego, iako inftrument pierwizege Rodzica nalzego, ktory 
zgrzełzył, [prawnie w potomftwie fwoim grzech pierworo- 
dny, nie potrzeba zśś, żeby inftrument (práwuigčy idką 
rzecz, miał ią w fobie według włafney iey iftoty, álbo iey 
podobną, śle dość że ma władzą, cnotę, y moc, one fpra- 
wowść, iáko káždy Sakrament, fprawuiący w człowieku 
fálke Bofką, nie ma iey w fobie według iftoty iey, že ie- 
dnák ma władzą y moc one fpráwowác, dla tego ia fpra- 
wuie w człowieku. 

Ná drugi Zarzut odpowief, Ze lubo ná pierwfzey [pó- 
wiedzi grzechy fą zgładzone, iednák że trwdią w pamięci 
człowieká ktory ie popełni, atentchce więklzy žal y po- 
kute zá nie uczynić, niżly uczynił, dla tego nowego żalu, 
y nowey pokuty, godzi fię drugi raz ipowiádác przeíztych 
grzechow, y nową odebráć od Spowiedniká abfolucyą, 
gdy bowiem ieft nowa Sákrámentu pokuty máterya, iáko 
ieft żal nowy zá grzechy przefzłe, y (powiedž nowa, tedy 
też nowa bydz može śbfolueya; iáko iednáž wodá złączo- 
na zrožnem oblewániem rożnych ciał, fużyć może do ro- 
žnych Chržtow ; gdy zśś Spowiednik dáie dbfolucyg temi 
Howy: la čiebie rozprzeffam, nie ma fię rozumieć, że mowi: 
la tobie grzechy odpufzczam, ponieważ iuž ná przefzłey 
fpowiedzi fą odpufzczone, śle fię powinno rozumieć, że 
mowi: la tobie ddię Sákráment pokuty y ábľolucya, kto- 
Ty Sákráment ma moc fpráwié w tobie ldfkę Bofką grze- 
chy odpufzczáigca, ieśli ie w tobie znaydzie, ktorych ie- 
ślinie znaydzie, śle ráczey znaydzie ezľowická w fáľce Bo- 
fkiey, tedy-grzechow nie odpufzcza, fpráwuie iednák po- 
mnożenie łafki Bofkiey, 


Artykut drugi. 
("51 ufprawiedliwienie czľowieká (láie [ie przez 
lalkę Bolka wnetrznie wlaną w człowiekź, 
czyli 
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czyli tez. raczey przez świątobliwość nieftwo- 
rzoną famego Pana Boga, albo przez świątobli- 
wość Chryftula powierzchowną człowiekowi, á 
tylko przyczytaną y applikowaną ? 

Utrzy y Kalwini trzymaią, że człowiek nie ftáie fię 

ulprawiedliwiony przez wnętrzną łafkę Bofka, wne- 
trznie mu wldną, grzechy odpufzczaiącą, y dufzę odna- 
widiącą y poświęcaiącą, ale fię tylko taie ulprawiedli- 
wiony przez powierzchowną onemu świątobliwość álbo 
Chryftufź, albo Bogá przyczytáng mu y ápplikowána. 

Kátbolikom zás Konkluzya. 

5 nie ftaie (ie ufprawiedliwiony przez 
„—powierzchowną fobie przyczytaną 5wiatos 
bliwość Boga albo Ghryftufa, ale przez wnętrznie 
wlána łafkę Bofką, wnętrznie fię w człowieku 
znaydującą. | 
poda 1. Koncilium Tridenfkie Seff:6. Cap: 7. mo- 

wi yuczy. ledná ieft iftotna [przyczyna źlbo fpráwá 
ufprawiedliwienia grzelzniká fprawiedliwość Bofka, nie 
ktorą on ief fprawiedliwy, śle kterą nas czyni úlpráwie- 
dliwionych, ktorą zwłafzcza od niego udárowáni, odna- 
wiamy fię duchem myśli nafzey, 4 nie tylko iefteśmy po- 
czytani, śle prawdziwie ufprawiedliwieni nazywamy fię, 
y iefteśmy, biorąc w śię łafkę ufprawiedliwidiącą %c, 
Toż Koncilium Canon: 11, dáley uczy. Niech będzie ten 
wyklęty, ktoryby rzekł, że ludzie ufprawiedliwieni (ie ftá- 
ią przez fame przyczytánie im fprdwiedliwośći Chryftu- 
fowey, dnie przez iafkę Bofką y miłośc, ktora w fercá: 
ich wlewa fię przez Ducha S: y tám wnętrznie zoftáie, 
Y Auguftyn S: toż uczy libro de Spirpiritu S: % lite- 
ra Cap: 9. tfumacząc one fowá Apolłoła : Sprawiedliwość 
Bojka: iównaieji. Nie mowi Apoftot, fprawiedliwość czło- 

wic- 
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wieka, źle (Bráwiedliwosč Bofka; nie ktorą Bog ieft fpra- 
wiedliwy, dle ktorą ddie człowiekowi, gdy ufprawiedli- 
wia grzefzniką, | 

Probácya 2. Pawel S: ad Rom: 5. przyrownywa fpra- 
wiedliwość y pofłufzeńftwo Chryftuľá do niefprawiedli- 
wośći y niepoflufzeńftwa Adámá: áže nie ftálemy fię grze- 
fznikimi, przez grzech niefprawiedliwość y nie pofu- 
śzeńftwo Adámá, ktory w Rśiu popełnił, á nam przyczy- 
tány ieft tdki iego. grzech, śle fię ftdiemy grzefznikámi 
przez grzech pierworodny, od Adama w prawdzie pocho- 
dzący, ktory iednak wnętrznie w nas fię znayduie, y znim 
lięrodziemy, á inny y rożny ieft od pierwfżego grzechu 
Adámowego: Więc od takiego grzechu pierworodnego, 
wnętrznie ię w nas znayduiącego, nie ftaiemy fiş ufprá- 
wiedliwionemi przez fprawiedliwość Boga álbo Chryftu- 
fá, nam powierzchowną, á nam tylko przyczytaną, śle fię 
ftaiemy ufprawiedliwionemi przez łafkę Bofką, y dar u(pra- 
wiedliwidiący, wnętrznie nam dány, y w nas wlány, przez 
ktory dar Bofki wnętrzny, wnętrznie bywa wypędzony z 
dufzy ludzkiey, wnętrzny iey grzech pierworodny. 

- Potwierdza fit. - Przez zafagi Chryftufź to fię nam 
wraca, cośmy ftráčili przez grzech Adámá, áže przez Adá- 
má ftráčilišmy fprawiedliwość wnętrzną, to iefł fprawie- 
dliwość pierworodną, ktora w Adámie byś wnętrznie, y 
znią fię mieli rodzic potomkowie Adámá, gdyby ten był 
nie zgrzefzył. Więc przez zaflugi Chryftufá, wnętrzna fá- 
fka Bofka, dufzę ufprawiedliwiśiąca, y 14 oczylzczáigca 
wnętznie z grzechow, wraca fię do nas, y wnetrznie hę w 
nas znayduie. 

Probácya 3. Ulpráwiedliwienie człowieka grzefzne- 
go, pochodzi z miłośći Bofkiey nádprzyrodzoncy, ktorą 
Bog chce dáć człowiekowi żywot wieczny; dże Bog gdy 
1dką rzecz mifuie, fpráwuie w niey dobroć, czyniąc ią go- 
dną miłośći Bofkiey, y fpofobng dotego. Więc w ufpra- 
wiedliwionym człowieku przez mHość (woię Bog czyni 
y Ipráwuie dobroć nadprzyrodzoną wnettzna, á tá ieft ła- 

fkź 


V [brámiedlirvienie przeffaská. 429 


fká Bofka wngtrzna, dufzę grzęfznika wnętrznie uípráwie- 
aliwiaiąca. | 

* Potwierdza fie. Lubo przez świecące fonce, fláig fię 
oświecone y iáfne rzeczy podmieśięczne idko to naprzy-- 
kład powietrze'y inne, iednak powietrze ftáte (ie iafne y 
oświecone przez światłość wnętrznie fię w nim znayduią- 
cą, lubo ta światłość icft fkurkiem uczynionym od foñ- 
cá, śnie ftáie fię powietrze iáľne y oświecone, przez tę fá- 
mę iáfność, ktora fię w foňcu przyrodzonym ipofobem y 
wnętrznie znayduie. Więc lubo przez fprawiedliwość 
Boga y Chryftulá, 1áko Authorow y Sprawcow nalzege 
ufpráwiedliwienia , ftdiemy fię ufprawiedliwionemi nie 
przez fimę iednák fprawiedliwość Boga y Chryftufa, w 
nich (ie wnętrznie znayduiącą, śle przez inną fpráwiedli- 
wość, álbo fáfke Bofką ufprawiedliwidiącą nam wnętrzną, 
y ktora ieft fkutkiem uczynionym w nas od Boga y Chry- 
ftuľá, láko Authorow y Sprawcow nafzego ulpráwiedli- 
wienia, 

Probácya A. Gdyby ufprawiedliwienie grzefznika, 
działo fię przez fimę fprawiedliwość Boga y Chryftulá 
grzefznikowi przyczytaną, że fprawiedliwość Chryftufź y 
Bogá, ieft záwíze iedná, y nie Rdie fię raz mnieyfza, drugi 
raz więkfza, toby grzeíznicy ftáiac fię ufprawiedliwieni, 
byliby záwíze zarowno ufprawiedliwieni, y zárowno Świę- 
Gi, á zdtym;byliby fobit rowni w niebie, co ieft przeciw Pi- 
fmu. W domu Oycá mego, wiele icfi mięfśkania. 
Argumenta Heretykom. 

Rgument 1. Ad Rom:5. czytamy. Przez żee 
S dnego (prawiedliwość ná u(brawiedliwienie wfy- 
żkicb ludži. Y daley. Przez iednego pofłukeńfiwo, 
wielu fig flánie u(prawiedliwionych. ama Cor: 3. 
Gbryfius fiat fig náfá fprawiedliwośćią, náfym po- 
święceniem y odkupieniem. Więc człowiek ftaie 
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lię ulpráviedliwiony przez powierzchowną Chty. 
ftufa fprawiedliwość onemu przyczytaną , á nie 
przez wnętrzną talkę Bolka, człowieka ufpráwie- 
dliwiaiaca. 

Otwierdza ie. Częścią že Pifmo mowi, iżczłowiek nie 
„left fprawiedliwy przed Bogiem, ták czytamy w Pl. 
mie 142. Nie będzie uprówiedlimiony m oczách twoich káždy Zy- 
s4cy, gdyby zás miałczłowiek wnętrzną fálke Bofką, onego 
ufprawiedliwidigcą, toby tym fámym był święty y fprá- 
wiedliwy przed Bogiem. Y owfzem Pilno S: gáni tych, 
ktorzy chcą y czynią fię bydz świętymi y fprawiedliweini 
przez fwoię wfáfna iprawiedliwość, śnie przez iprawiedli- 
wość Bofką, ták czytamy ad Rom: 10. Nie wiedząc o prd- 
iedlimośći Bofkiey, chcąc [ie z [ivoia pokazac, [prawiedliwośći 
Bojkiey nie [4 podlegli, Częścią gdyby człowiek ftałfię ufpra- 
wiedliwiony przez fwoię wnętrzną fpriwiedliwość, á nie 
p fimę fprawiedliwość Chryftulá, byłaby przez to wiel- 

a krzywda fprawiedliwości Chryftulá, boby fię zdała 
bydž nie doftáteczna do ufprawiedliwienia czľowieká. 
Więc człowiek nie ftáie (ie ufprawiedliwiony przez wnę- 
trzną wšie wláng fprawiedliwość, śle tylko przez fimę 
powierzchowng fprawiedliwość Chryftufá, fobie przyczy- 
tang, > 

Odpomie[? ná Argument. Ze pomienione mieyfcá Pi- 
fmá S: y inne tym podobne, mäig fig rozumieć, iż w tym 
fenśie tylko mowić fię może, že fię ftdiemy ufprawiedli- 
wiedliwieni przez fprawiedliwość Boga y Chryftulá , iż 
fprawiedliwy Bog iáko Author y Sprawcą, fprawuie w nas 
y wlewafáfke (woie wnęcrznie ufprawiedliwidiącą, ná kto- 
rą nam Chryftus záflužyť, przez ktorą fálke Bofką wnę- 
trzną, wnętrznie (ie fłaiemy ufprawiedliwionemi, á nie 
diemy fię ufpráviedliwionemi powierzchownie, tylko 
przez fimę fprawiedliwość Boga albo Chryftufá, iáko ma- 
my wPifmie u [anáS: Gap: 11. co Chryftusrzekł : Ja ie- 
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fiem Zmartwychwfidnie y Zycie, á przečie oprocz Zmartwych- 
wftánia y Zyčia Chryftulá, mamy fwoie wnętrzne życie, y 
fwoie mieć będziemy zmartwychwfłanie. Y Bog iéft ży- 
čiem nafzym tym fenfem; nie żebyśmy żyli żyćiem Bo- 
fkiem nieftworzonym, śle że Bog Zywy iako Stworcá, 
fpriwuie w nas żyćie wnętrzne, to icit dufzę żyiącą, ktorą 
żyjemy, iáko mowiemy, że chory uzdrowiony ieft przez 
Medyká, nie żeby zdrowie Medyka byfo zdrowiem cho- 


rego iemu przyczytdnym, dle że Medyk w chorym ipra- 


wił wnętrzne zdrowie, tak ptzez fprawiedliwość Boga dl- 
bo Chryftufá, człowiek ná dufzy chory y grzechem zá- 
rážony , zoftdie uzdrowiony , že fprawiedliwość Bofka y 
Chryftufá, (práwuie w nim wnętrzne duchowne zdrowie, 
to ich fáfke Bofką wnętrznie ufprawiedliwiaiącą. 


. Né potwierdzenie Argumentu odpomiefć ná pierw/y text. 


Ze Pifmo S: nie mowi, žeby człowiek nie był ufprawiedli- 
wiony przez fprawiedliwość y fálke Bofką wnętrzną, ale 
to tylko wyraża, iż fprawiedliwość y świątobliwość czło- 
wieká, przyrownána do Bofkiey fprawiedliwości y świą- 


tobliwošči, dla fwoicy fzczupfośći, ieft prawie iák nic, y 


iáko čicň ręfpektem fľoňncá. 
Drugi text ták [ie rozumieć powinien. ZePaweł S: ná- 


rzeka na Pharyzeufzow y Zydow, -ktorzy (woig świątobli- 
wość zakładali na uczynkach fwych przyrodzonych, y ná. 


wypełnieniu Ceremoniy Moyzefzowych, adbać niechčie- 
li ołalfkę Bofką, wnętrznie człowieka ufpráwiedliwiáig- 
cą. Ani fię też krzywda dzieie fprawiedliwości Chryftu- 
fowey y zafľugom iego, y owfzem wielka chwała y moc, 
że ufprawiedliwienie nafze wnętrzne, ieft fkutkiem fpra- 
wiedliwośći Chryftufá, ktory ieft Authorem y Sprawcą ná- 
{zego ufprawiedliwienia, y bez niego nie możemy he ftać 
ufprawiedliwionemi, áni fię może mowić, że fprawiedli- 
wość Chryftufá ieft nie doftáteczna, że przez fię famá nas 
nie ufprawiedliwia, ále przez śrzodkuiącą a wnętrzną nam 
łafkę Bofką, iako życie Bofkie, nieieft przezto niedofko- 
nałe albo nie doltáteczne, że nim fimym nie żyiemy, dle 
Ggęg 2 mamy 
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mamy inne nafze wnętrzne życie Rworzone: bo żyć po- 
winniśmy przez takie życie, ktoreby nam było wnętrzne, 
y ktoreby było fkutkiem y dziełem życia Bofkiego, álbo 
Bog icgo Autherem y Sprawcą, nie žebysmy żyli przez 
powierzchowne nam žyčie nie Aworzone fámego Bogź; 
toż mowiemy o nálzym ufípráwiedliwieniu, ktore powin- 
no bydz fkutkiem fprawiedliwośći Chryftulowey, á Chry- 
ftus iego Authorem y Sprawcą, przez ktorego tedy Au- 
thorá nafzego S tv prsi: nie možemy bydz wne- 
trznie ufprawiedliwieni y święći, bo nam ieft powierz- 
chowny Author y Sprawcś, śle powinnismy bydz ufpra- 
wiedliwieni y święći wnętrznie przez fáíke Bofką wnę- 
trzną, ktora bydź powinna fkutkiem y dziełem fprawie- 
dliwošči Chryftulowey. 

Argument 2. Ulprawiedliwienie nafze ták dofkonáľe 
bydž powinno, žeby nie przypuščiŤo nic przećiwnego prá- 
wu Bofkiemu, z ktorym fig zmiśrkowść y zrownść powin- 
RO; že zaś człowiek nie może ták bydz ufprawiedłiwiony 
dofkonále przez fálke Bofką fobie wnętrzną, ktoraby nie 
przypuščiťá grzechu choć powfzedniego, prawu Bofkiemu 
p Ee: bo człowiek lub fprawiedliwy, nie znaydžie 

© na záwíze bez grzechu powizedniego , fámá zás (prá- 
wiedliwość Chryftulá ieft taka, ktora żadnego grzechu 
powfzedniego nie przypulzcza. Więc człowiek powinien 
fig tác ufprawiedliwiony, przez fimę Chryftufá fprawie- 
dliwość, á nie przez inną wnętrzną (práwiedliwosé, ktora 
złączona bydž może zgrzechem powfzednim. 

Odpomieff. Ze lubo ufprawiedliwienie czlowická w 
Niebie tak ieft dofkonáfe, że człowiek śni grzechu śmier- 
telnego, áni powfzedniego popełnić może, bo ieft utwier- 
dzony walce Bofkiey, y iáwno widząc Boga, do żadnego 
grzechu nie ma íkľonnoáči , iednák żyiąc ná świecie že 
nie ie utwierdzony w łafce Bofkicy, śle ią ták ma, iż ią 
ftráčič może, dni iśwno widzi Páná Boga, w ktorymby zá- 
topiť wizytkę myśly wolą fwoię, śle go tylko uznawa Čie- 
mno, bo przez wiáre, zkąd pochodzi, że człowiek żyią- 
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ey na świecie, lub niech będzie ufprawiedliwiony-y swię* 
ty, fkfonny iednak ief do grzechu, sy popeinić go može, 
ieśli nie grzech śmiertelny fáíkg Bofką gubiący, to grzech 
powfzedni, z dafką Bofką w człowieku fię zgadzaiący, ani 
ią gubiący, że ieft wind mała y fzczupiź, Ani probacya 
Kálwiná co warta, boy fprawisdliwość Chryftufa lubo w 
Chryfusie fimym, že był Bogiem y Człowiekiem, y w 
łafce Bofkiey utwierdzony, nie przypufzczała żadnego 
grzechu śni powłzedniego, iednak w człowieku naświe- 
cie żyjącym, chóćby mu przyczytana była, dopuśćiłaby 
iákiego grzechu, bo człowiek choćby był ufprawiedli- 
wiony przez fimę (prawiedliwość Chryftufa fobie przy- 
czytaną; lednák (práwiedliwym będąc, nie mogłby fię ná 
záwíze uftrzedz grzechu powfzedniego, w ktory y czło- 
wiek (práwiedliwy nie raz śle kilka rázy ná dzień upaść 
może, iáko Pi(mo S: uczy, nie tracąc fwey fprawiedliwo- 
śći, yfafki Bofkiey. ~ 

Argument 3. Odpufzczenie grzechow nic innego 
nie ieft, tylko że Bog one dármie człowiekowi, iáko gdy 
ieden człowiek drugiemu odpufzcza krzywdę y obrazę 
fwoię, tedy mu one dźaruie; żeby zás Bog człowiekowi 
dźrował grzechy y obrazę fwoię, nie potrzebą áby fprawił 
w człowieku fálke Bofką wnętrzną, ale dość że ma wolą 
więcey nie pamiętić o grzechach ludzkich, áni ie mieć 
zá poczytdne ludziom, y darować krzywdę (woię, konten- 
cuige fig Męką Chryfufową, ktorą poniof. ná látistákcyg 
y wnadgrodę zá grzechy ludzkie; 1áko gdy ieden czło- 
wiek drugiemu winę y hrste fwoie .dáruie, nie fprá- 
wuie wnim nic wnętrznego, śle tylko ma wolą dárowác 
krzywdę fwoię, y iey więcey nie pamiętać dla zemíty. 
W iec Bog ufprówiedliwidiąc z grzechow człowiekś, y one 
mu odpulzczáigc, nie fpráwuie w człowieku iáfki Bofkicy 
wnętrzney, ná ufprawiedliwienie iego. 

Odpowief. Bog dźruiąc człowiekowi y odpufzczay 


iąc grzechy y krzywdę fwoię, fprawuie w nim fafkę iwo-. 


ię wnętrzną. Częśćią že to czyni z miłośći ikuteczney, 
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ktora w rzeczy od Bogá ukocháney, fpriwuie dobroć wne- 
trzną, czyniąc tę rzecz fpofobną y godną miłości Bofkiey, 
y ták Bog ákcyg4 (woią, ktorą z miłości daruie czľawieko- 
wi grzechy y krzywdę fwoię, fpráwuie wnim dobroć nad. 
przyrodzoną, ktora ieft fálká Bofka wnętrzna, częścią że- 
by Bog odpuść grzechy człowiekowi, y one iemu dáro- 
wał, potrzeba żeby człowiek retrdktował takie grzechy, 
y ie iákoby dobremi fwemi ákcyámi odwołał, ná retrá- 
ktowánie záš grzechow, y ná odwofánie ich przez dobre 
dkcye, potrzebna ieft czfowiekowi fálká Bolka wnętrzna 
nádprzyrodzoná, bez ktorey nic dobrego do zbawienia 
dufzy pożytecznego uczynić nie może człowiek; že zás 
ieden człowiek miłuiąc drugiego, nie fpráwuie w nim 
żadney dobroci, śle ią fupponuie y ma z natury fwey 
doftáteczne sily ná odwofánie y retráktowánie winy y 
obrázy, ktorą uczynił drugiemu człowiekowi, dla tego 
ieden drugiemu odpufzczaiąc y dáruigc winę y. obrazę 
fwoię, lubo to czyni z miłości (wey, y dzieie fię to z retrá- 
ktacyą winnego, iednak mu ták odpufzcza winę y obrá» 
zę (woię, że wnim nic wnętrznego nie fprawuie. 

„  Rzekniejf. ObrdzaBoika ieft w Bogu, iáko grzechy 
czlowická fą w człowieku, á že obraza Bofka ginie w Bo- 
gu anie przez co wnętrznego Bogu, śle przez czľowieká 
ufprawiedliwienie Panu Bogu powierzchowne. Więc w 
człowieku giną grzechy nie przez wnętrzną fdfkę Bofka,, 
dle przez powierzchowną fprawiedliwość Boga, y powierz- 
chowne darowanie. 

Odpomiefś. Obraza Bofka ginie w Bogu tym fimym,, 
zeBog z miťošci fwoiey fprawuie wczłowieku fáfke (wo- 
ię wnętrzną; Miłość zás Bofka, fáfke Bofką w człowieku: 
fpriwuiąca, ieft P. Bogu wnętrzna, y ták iáko obrázáBo- 
fka, ginie w Bogu przez akcyą wnętrzną Panu Bogu, ták 
grzechy człowieka obrażdiące Páná Bogá, gubić fię w czło- 
wieku powinny, przez. fálke Bofką wlán4 wngtrznie: w 
człowieka. 

Argument 4. My należycie fprawiedliwą czyniemy 

Pá- 


Vprawiedliwienie grzefnika. 435 


„Pánu Bogu zá grzechy náfze fátisfákcyg y nadgrodę, przez 
fárisfákcyg y Mękę Chryftulá. Więc tež należycie ufpra- 
wiedliwionemi y świętemi ftać (ię możemy przez fprawie- 
dliwość y świątobliwość Chryftulá, nam applikowaną; iá- 
ko bowiem fatisfikcya-ma fię do uczynienia nadgrody zá 
grzechy, ták fprawiedliwość mafię do ufprawiedliwienia. 

Odpovie. Może ieden zá drugiego fitisfikcyą y 
nadgrodę uczynić, gdy fam tego chce, y gdy ten ktoremu 
fiş czyni fátisfákcya, onę ákceptuie, y ták nie dziw że mogł 
Chryftus zá nas uczynić P. Bogu fáristákcyg, á zatym nie 
dziw, że my iáko członki Chryftufowe z woli iego fátisfá- 
kcyą y Męką Chryftuľá zá nas podiętą, możemy fprawie- 
dliwą Pánu Bogu uczynić nadgrodę zá grzechy nálze: nie 
może zaś ieden fpráwiedliwym y świętym ftáč (ię przez 
fprówiedliwość y świątobliwość drugiego, bo ná to trzeba 
mieć włalne fwoie święte ákcye, przez ktoreby fię w olo- 
bie fwoicy złączył z Pánem Bogiem, y tak cudza fprawie- 
dliwość yświątobliyość, nie može go uczynić fprawiedli- 
wym y świętym, á zátym fprawiedliwość y świątobliwość 
Chryftufź, nie uczyni go fprawiedliwym y świętym, ale na 
to potrzebna mu łafka Bofka wnętrzna, ktoraby była po- 
czątkiem fpraw y ákcyi świętych y dobrych, dla ktorych- 
by świętym byf, y na żywot wieczny záflużył. 

Argument s. Ulpráwiedliwienie człowieka zawifło 
na fimym odpufzczeniu grzechow, á nie záwiflo oraz y ná 
poświęceniu wnętrznym dufzy, Więc nie potrzebna ieft 
wnętrzna łafka Bofka. | : 

Odpowie. Ufprawiedliwienie człowieka ná oboy- 
gu zawifo, tak uczy Pawel S: 1. Cor: 6. Obmyči iefłeście, 
poświęceni iefieście, ay iefłeśćie. Tož uczy Kon- 
cilium Tridenckie Self: 6. Cap: 7. 

Ariykuť trzedi. 
Jeśli famá wiarą ufprawiedliwia człowieka. 
I uto wedfug fentencycy Lutrow y Kdlwinów, człowiek 
Ráie fig ufprawiedliwiony przez fprawiedliwość álbo 
Boga, 
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Boga, albo Chryftuľá, iemu przyczytaną; iednak mowią, 
że do tego potrzebna ieft wiarą, idko dyfpozycya, ktorąby 
iako ręką iákg przyciągnął do siebie fprawicdliwość Bo- 
gá albo Chryftufá, y one tobie naufprawiedliwienie fwo- 
ie przyczytaś, a dość ná fámey wierze, tak iż żadney inney 
do tego nie potrzeba dkcyey, áni nadziei, áni miłości Bo. 
fkiey, śni bolážni Bofkiey, śni żalu y pokuty zá grzechy, y 
dla tego tę ludziom publikuią propozycyą, y iey fimey náu- 
czdią, že (amd wiara ufpramiedliwia czlowiekó. Ta zaś wiara 
ná tym záwifá według Lutrow, żeby człowiek miať ufność 
w mifośierdziu Bofkim, iż mu grzechy odpuści dla Męki 
y dla zafug Chryftufowych, d tá ufność ieft ákcya woli, 
według zás Kalwinow, ief prawdziwa wiara y ákcya nale- 
żąca do rozumu, żeby nią człowiek wierzył to, iż mu Bog 
odpufzcza grzechy, dla zafug y Męki Chryftulowey: y 
nic więcey nie trzeba, aby człowiek ftaf fię ufprświedli- 
wiony y święty. Dość łatwy bardzo fpofob według Lu- 
trow y Kalwinow, grzeíznikowi by też naywigklemu, ftać 
fię ufprówiedliwionym y świętym. 

Noiuy imo. Ze człowiek grzefzny ofobliwie doro- 
fly, y máigcy fwoie włalne zoloby fwey popełnione grze- 
chy, potrzeba aby fię przygotował dobremi áktámi y dy- 
fponował fie álbe przyfpołobił do tego, žeby był ufprawie- 
dliwiony, albo wedfug Lutrow y Kálwinow przez fprá- 
wiedliwość Chryftufá fobie przyczytanąną, albo według 
Kścholikow przez łafkę Bofką wnętrzną, y wnętrznie czło- 
wiekowi dáng. Probácya tego iefł, częscią z Pitma S: 
Proverb: ró. czytamy. Do cztowiekć należy przygotować dußg. 
Joel: 2. Násvroččie fig do mnie cálym fercem waffym. Zachar: 
1. Námroččie [ie do mnie, dia fig do mas nawrocg. Y né innych 
mieyfcách Bog potrzebuie po nas, żebyśmy mu ferce nd- 
fze otworzyli przez dobre uczynki, áby mogł przezddlkę 
fwoig wniść do niego. Cant: 5. Otworz mi siofiro moid. 
Apoc: 3. Ato fłoię adrzwi y koľáce. Nó ktorych y innych 
mieyfcach Pilmá S: funduiąc fię Koncilium Tridenckie 
Sef: 6. Gan: 4. ták uczy. Kroby rzęki že wolna w czło» 
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wieku wola rozumem rządzona od Boga porufzona y 
wzbudzona, nic wfpoł nie czyni, przyzwalaiąc Panu Bo- 
gu pobudzálacemu y wzywdiącemu, a fię człowiek 
przyfpofobił y przygotował do łdlki Bofkiey ufprawiedli- 
widiącey, dni może nie zezwolić ieśli chce, ale iákoby 
drewno iákie nic cále nie czyni, tylko fam Bog wniey 
czyni co chce, wyklęty taki niechbędzie. Częścią ztey 
rácycy, że Bog konkuruiąc zkażdą rzeczą do iey śkcycy, 
konkuruie z nią według iey natury, iśko naprzykład, že 
nśturd kamienia iż ieft čieľzki, wydigga to, aby kámieň ná 
doł lečiať, tedy Bog konkuruiąc zkámieniem, pomaga mu 
áby ná doťlečiať, że rozum J wolna wola w człowieku 
dorofým, y wužywániu maiącym fwoy rozum, y (wolę 
wolną wolą, ma tę naturę, żeby czynił Íwoie ákoye rozu- 
mne y wolne; Anie żeby te wnim tylko byty czynione 
od kogo innego, naprzykład od Bogi. Więc czfowiekź 
doroffego rozumu y wolngy woli używaiącego, gdy Bog 
wzbudza y wfpomaga, żeby z grzechu powftał, y ufpra- 
wiedliwióny był, konkuruie z nim do tego według natu- 
ry iego, fpráwuigc to w nim, aby y on co czynił y robiť 
fuzącego do ufprawiedliwienia fwego, to ieft żeby takie 
czynił wefpoł zBogiem ákcye, ktoremiby fg dyfponował 
y przygotował do fáíki Bofkiey ufprawisdliwidiącey przy” 
1ęCia. 

Rzekniefć naprzod. | Le do fáfki Bofkiey wzbudza!ą- 
cey człowieka, y iemu pomagáiacey do tych ákcyj, ktore 
fą dyfpozycyą do drugiey fafki Bofkiey ufprawiedliwidią- 
cey, nie potrzeba w człowieku dyfpozycycy. Więc ani 
ich potrzeba do drugiey dafki ufprawiedliwiaiącey; ofo- 
bliwie że Bog ieft mocny, ktory może dać człowiekowi 
Tálke ufprawiedliwidiącą bez dylpozycycy. 

Odpowieś, Do pierwlzey kiai Boikiey wlpomagá- 

iącey, ŽE fima ieft początkiem zbáwiennych śkcyi a 

wieka dyfponuiących do iego ufpráviedliwienia, nie mo- 

ją bydz dyfpozycye, bydž zás mogą do łafki Bofkiey u- 

prawiedliwiaiąccy; bo tá nie ieft pierwíza, dle oftátnia, y 
| Hhh nie 
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nie ieft początkiem ich, dle ict końcem. A lubo Bog ieft 
wielowładny, że iednak poftanowił nie ufprawiedliwiść 
czľowieká, pokiby fię przez (woie ákcye nie przygotował 
do ufprawiedliwienia fwego, 1ákosmy to w probácyách po- 
kazáli, dla tego nieufprawiedliwia człowieka, aż wprzod 
w nim obaczy należyte dylpozycye. 

Rzeknief? drugi raz. Dzieci małe ochrzczone, ftáig (ie 
zgrzefznych ufprawiedliwionemi bez żadney fwey do- 
brey ákcycy, ktoraby do tego byfá dyfpozycyą. Więcy 
dorośli ták fię też ftaią ufprawiedliwionemi bez (wych dy- 
fpozycyi. 
Odpowie. Ponieważ dzieći mále nie maią używa- 
nia rozumu y swey włafhey woli, tedy nie fą ipotobne 
mieć ákcye, ktoreby były dyfpozycyą do ich utprawiedli- 
wienia, ktore mieć dyfpozycye fą Ipofobni ludzie dorośli, 
Do tego dzieci grzechu pierworodnego, z ktorego wycho- 
dzą, gdy Chrzeft przyimuią,nie popedniły przez twoię wła- 
(ną ákcyg, ale go máig zpierwizych Rodzicow nálzych,dla 
tego tež nie potrzebuia włafney fwey ákcycy, ktorąby fię 
dylponowáfy do przyiečia łafki Bofkiey ufprawiedliwia- 
iącey. Doroffy zás człowiek iako przez fwoię dkcyą 
grzech popełnił, ták też potrzeba aby fię przygotował 
przez fwoię ákcyg, do fáfk1 Bofkicy ufprawiedliwidiącey. 

Notuy 2do. Aby człowiek dorofy był ufprawiedli- 
wiony, trzeba żeby miał wiáre, y wierzył, y uznawał tdie- 
mnice Widry S. Mamy otym náuke z Pilmá S: ad Hæbr: 
rr. Bez miáry nie podobna podobdć (te Pánu Bogu. Marci ulti- 
mo. Kto uwierzy zbánion będzie, kto zás nie uwierzy, potępio” 
ny będzie, Ad Rom:5, Vprámiedlimieni z wióry. S: Atha- 
názy w {wym Skfadzie toż uczy. Tá ief Wiárá Kátholicka, 
ktorey tdiemnicomt ieśli kto miernie y flátecznie mierzyć nie bg- 
dkie, nie może bydž. zbámiony. Tož naucza Koncilium Tri- 
denckie Seff: 6. Cap: 8. Widrá ief zbawienia ludzkiego po- 
cząikiem, funddmentem, y korzeniem rwjielkiego ufprówiedlimie- 
nia. Mamy tego ytęracyą, ponieważ człowiek przezíwoy 
dobrowolny grzech, dobrowolnie fię odwrocił od P.Bogá 

rozu- 
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rozumem y wolą, náwročiwízy (ie do fitworzenia, y dlanie- 
go P. Boga opulzczatąc, toć też nie może bydź z grzechu 
ufprówiedliwiony, poki fię do P. Boga nie nawroGi rozu- 
mem y wolą, rozumem wierząc y wyznśiąc tálemnice Wia- 
ry Swiętey, iáko Paweł S: uczy adHæbr: ti. Ten co przy- 
ficpuie do Boga, powinien wierzyć, wolą miłuiąe P. Boga z cá- 
łęgo fercá, y żal y (kruchę máiac za grzechy. To wyno- 


towawlzy. 
Kaitbolicka Konkluzya. 
Amá wiśra nie ufprawiedliwi człowieka „ ale 
oprocz niey potrzebne fa inne pobożne akcye, 


z dobrey woli pochodzące. 
priobávya piermfša z Pifmá S. Tákub S: w Liście (wym Cap: 
2. ták mowi. Co pomože Bracia moi, żeśli kio rzeknie, že ma 
midre, uczynkom zás mie ma, Czyli siárá może go zbawić? y 
przydáie. Obarzčie iż z uczynkom ufprówiedliwiony [ię fiáie, únie 
z viáry tylko, Konkluduie potym temi owy: Idkobowiem cid- 
Jo bez duchá zmárte iefi, ták miárá bez uczynkojw umárťa iefi. 
Tá náuká Iákubá S: ták znosi fentencyą lutrow y kalwinow, 
že dż Či znienawiśći nie chcą tey ľákubá $: Nauki y Li- 
ftu iego przyiąć zá PifmoS: bo oni to tylko przyimuią, 
co fię im podoba, y co nie ieft iáwno przećiw biędom ich, 
śle Koncilium Tridenckie Sef: 4. y wfzyfcy Doktorowie 
Swieči mála záPilmo S: lif [ákubá S: Potwierdza fię in- 
nemi Piľmá S: mieyfcámi, ktore Lutrzy y Kálwini przy- 
iąć mufzą. A ktore mieyfcś Pilmá S: po człowieku potrze- 
buią do ufprdwiedliwienia iego oprocz wiáry, żeby miał 
inne pobożne śkty, 1áko to Boiazn Bofką, Nádzieie, Mi- 
łość Bolka, Pokutę, y obietnicę poprawy życia, ý Zdczę- 
čia žyčia dobrego, według Prawa Bofkiego, á naprzod o 
boidzni Bofkiey. Czytamy Eccl: 1. Kto ie bez boidźni Bo- 
fkiey, nie może bydź ufprówiedliwiony. Y támže. Boiaźń Pdńfka 
mypedza grzech, O nadziei wBogu y miłosierdziu iego 
czytamy Proverb: 28. Kto ma nddźicię w Pánu, zbawion be- 
Hhh2 dzie, 
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dzie. Y u laná S: v. Epift: Cap: 3. Kro ma te ňádžicie, ujprá- 
wiedliwi fig, Y ad Rom: 8. Nádžieta fidliśmy fie zbdwiem. O 
miłośći Bofkiey czytamy r. loan 3. Kto nie kocha, zofłdie ná 
śmierci, Y loan: t4. Kto mig kocha, ukochany będzie od Oycá 
mego, y Luc: 7. czytamy. Odpujiczono iey wiele grzechow, že 
sielce kocháťá. Pifmo mowi o Mśryey Magdalenie; y Pá- 
wełS: r. Cor: 13, Cboćbym myda! cidlo fivoie ták żeby gorza- 
To, miłośći zaś ieslibym nie mial, nic mi miepomoże. O pokucie 
czytamy AA: 2. Czyńcie Pokużę, y niech (ie crzći káždy % was, 
dla edpufczenia grzechow. Y AQ:3. Pokutnycie y námroččie fie, 
żeby zmážáne byty grzechy wafie. Y uŁukafzaS: 13. Ieśli pa- 
kuty czynić mie będźiecjey wfyfcy zginiecie, Q záczečiu no- 
wego życia czytamy ad Eph: 4. Odwawdie [ie zaś duchem my- 
slimájšey. Y u Mách: 5. Cap: ultimo czytamy, że náuká 
ieft Chryftulá y ARA abyśmy mieli ten umyf y in- 
tencyą, y oto fię ftáráli, żebyśmy wypefnili práwo Chry- 


ftufowe, dla poprawy życia. Więc zpomienionych mieyfíc 
Pilmá S: iśwno ieft, iż oprocz wiáry dla ufprawiedliwienia 
grzefznika, potrzeba żeby miał inne pobożne akty, idko: 


to Boiazń Bofka, Nadzieję, Miłość pokutę, umyf dobry 
więcey nie grzefzyć. 

Probácya z. "Koncilium Tridenckie Sef: 6. Can: g. 
uczy. Ktoby rzek? że grzeftnik [ámg widrą ujprawiedliwiony, flá- 
ie fie ták, iżby rozumial, że mic więccy nie potrzeba do dofiąpienia 
tajki ufprawiedliwidjącej, y z żadney midry nie teji potrzcbá, áby 
Le dkcyą woli fiuoiey przygotował y dyfpónowat, niech będzie my- 
kięty. Y Auguftyn S: Ser: 217. tak uczy. Uwažfámo Imię 
W idry, to imię Fides, to iet Wiara, ztąd fig wzięło, że fig 
czyni to co [ie mowi, guia fit q4od dicitur, w tym imieniu 
Fides Wiárá, fa. dwie fyllaby, pierwfza fyllábá Fi, bierze 
fię a fatlo od uczynku. Druga fyllaba bierze fię #diťlo od 
mowienia. Pytam cię ieśli wierzyfz y mowilz wierzę, 
Uczyńże to co mowifz, y to ieft Wiara. Toż uczy Ber- 
nard S: wykfadáigc one fiowa pieśni Sálonionowych. Pro- 
śćikocbdią Čie: ták mowi. Czemu wiśrę twoię od uczyn- 

ku oddzielafz, wiarę (woig gubifz, bo wiárá bez'uczyn- 
i kow 


- 
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kow umarłś ieft. Toż uczą inni Oycowie Święci kto- 
rych fię opufzcza-dla krotkošči. — > ! 

Probdcya3. ztey rácyey. Człowiek gdy grzefzy śmier- 
telnie» odwraca (ie od Páná Boga y rozumem y wolą, ná- 
wracdiącfię do kochania ftworzenia > więc też żeby zbył 
fię grzechu, ybył ufprawiedliwiony, potrzeba dby fię do 
Boga nawroćił, yrozumem przez Akt Wiary, y wolą przez. 
iey Akty pobożne iuž wyliczone, á ofobliwie przez: mi- 
ość wyrśzną Bofką, y przez pokutę. 

Probácya 4. Kólwisi y Lutrzy nic uczyć nie powin- 
ni,ofobliwie w rzeczach do zbawienia należących. Cze- 
go nie mafz w Pilmie, iako oni łimi takiego drgumentu 
zážy wál4 przeciw Kárholikom. W Pifmie zaś S: d gdzie 
ieft takowa propozycya remifowy? Sama wiara ufprawiedli- 
mia człowieka. Niech pokażą. Czego gdy nie mogł po- 
kazać Luther, otym pytdny; Odpowiedział, Ták chcę, 
ták rofkázuie, niech ftanie wola zaracyą. Kalwin zaś wy- 
nálazť niektore mieyfca w Pifmie S: gdzie mowi Pifmo, iż 
wiárá ufprawiedliwiabezuczynkow, ale o ktorych uczyn- 
kách mowi, to fię pokaże w folucyách śrgumentow. —- 
Probábya s. Lutrzy y Kalwini uczą. Ze każdy tę 
fimę máigcy wiarę, ktorą wierzy, iż wfzytkie grzechy fą 
mu odpułzczane od Boga przez zaHugi Chryftufa, ftdie fię 
ufprawiedliwiony y święty. A że Lutrzy y Kalwini máig 
z. wiarę; Więc ták či iák yoni, tą fám4 wiárą ftáią fię 
ufprawiedliwionemi y świętemi. Czemuż tedy Lutrzy 
Kálwinow mdią zá heretykow y niezbožnych, iako tež y` 
Kálwini mála Lutrow zá tákich, lubo ták či idko y oni 
maią tež wiarę ufprówiedliwidiącą, 

TWnieśief przeciw Lutrom. Iż wiáráufpráviedli wiá- 
igca, nie ieft lámá ułność w miłosierdziu Bofkim, grzechy 
człowiekowi odpufzczaiącym dla zafug Chryftu[á, gdy bo- 
wiem Paweł S: uczy ad Hebr: to. Sprawiedliwy % wióry žy- 
je, Nie mowi o ufnošči dowoli naležacey, dle mowi © 
prawdziwcy wierze należącey do rozumu, ktora ief uzná- 
niem y wyznaniem tdiemnic zbawiennych, Gdyż Paweł 
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S: w tymże Rozdziale dô pomienionego mieyľcá przydaie, 
mowiąc, o wierze, że ieft lubfłancya rzeczy w Nadziei be- 
dącychy Argument rzeczy niewidomych, co fię rozumie o 
prawdziwey Wierze do rozumu naležacey. Do tego pier- 
wiza iefł wierzyc, że. Bog ieft miłośierny,dniżeli miećufność 
w miłosierdziu iego, ináczey ufnošči mieć nie podobna, áž 
wprzod będzie dobra wiárá, uznanie y wyznanie mifošier- 
dzia Bofkiego, idko oprocz rácyi Theologicznych, ná do- 
brey funduiących fię Philozophiey, uczy Páwef S: ad Eph: 
3. wktorym (toieft Chryftušie) mamy ufność przez widrę. 
Wniešie[? y przećiw Kalwinom. Do ufprawiedliwie- 
nia człowieka, nie dość mieć taką wiarę, ktorą człowiek 
wierzy, że mu fą grzechy odpufzczone od Bogá przez Me- 
kę y zafľugi Chryftufá, ále wiecey potrzeba wierzyć. Po- 
trzeb wierzyć, że Bog iefł Stworcá wfzytkich rzeczy y nád- 
gradza wfzytkim według zaflug ich, uczy Pawel S: ad 
Habr:ir. Potrzeba wierzyć Tatemnice Troyce S: potrze- 
ba wiedzieć wčielenieSyná Bofkiego, że umarł, zmartwych- 
wfłał ná odkupienieludzkie, y zbawienie człowieka, idko 
Páwef 3: uczy ad Rom: 10. Owe zgoła trzeba wierżyć y 
wyznać to co wyznali Apofłołowie Ss: wfwym Kredzie, 
álbo Składzie, gdzie nietylko ieft ten Artykuł do wierze- 
nia położony o odpufzczeniu grzechow , dle fa y inne 
Wiáry Artykuły, ktore wierzyć y wyznać potrzeba. 
Notuy, Ze lubo ordynáryinie pomionione wfzytkie ákty 
do ulpráwiodliwiemia człowieka należące, idko to Wiara, 
Boiažň Bofka,Nadzieid, Miłość Bofka, Pokuta, yumyf wię- 
cey nie grzefzyć, wyraznie y fáme w fobiebywaią, y takie 
mieć powinien człowiek, chcący ufprawiedliwienia fwe- 
go, láko z pifma S: p iednak czálem može czło- 
wiek ztych aktow ktorego nie mieć wyrážnie ofobliwie 
aktu Boiážni, Nadziei, Pokuty, y umyflu poprawy žyčia 
miánowičie z przypadku idkiego, albo że nie przyidą ná pá- 
mięć ná ten czás, gdy człowiek ftáie fię ufprawiedliwio- 
nym, albo gdy nagle ftáie fię człowiek ufprawiedliwiony,na 
przykład gdy nagle Męczeńftwo podeymuie, Are a 
ná 


Vprawiedliwienie grzejnika. 443 
dnak wyrážnie mieć Akt Wiáry miłośći Bofkiey y żalu zá 
grzechy, w ktorym Akcie miłośći Bofkiey y żalu zá grze- 
chy, iáko w Akcie przednieyfzym, zacnieylzym, inne ákty 
mniey przednie, iako to Akt Boiazni, Nadziei, y inne zá- 
mykáig fię, ázátym maiący Wiárg, Mifość Bolką, y žal zá 
grzechy wyrážnie, lubo innych áktow człowiek nie ma 
czálem wyráznie, że iednak onę ma lub niewyraźnie, dle 
iakoby zamknięte w Akdie miłości Bofkiey, a dotego ma w 
fercu gotowość one mieć, gdy mu do tego przyidzie fá- 
two. Tedy taki człowiek doftępuie łafki Bofkiey, onego 
ufprawiedliwidiącey , bo tym fimym że wierzy w Boga 
y onego nád wfzytko inne dobro mifuie, y za grzechy 
záľuie, odwraca [ie od grzechu, anawraca fię rozumem y 
wolą do Boga, á zatym ftaie fię (pofobnym doftapić (wego 
ufprawiedliwienia, 


Argumentć Heretykorv. 
Reument 1 . AG: 13. czytamy. W tym kazdy 


ktory mierzy, w/prawiedliwiony fig fiáie. Ad 
Rom:3. Rozumiemy że człowiek fidie fię u/prá- 
sviedlirviony przez ÚJiáre. Y tamze Cap: 4. Pos 
czytana ief Viárá Abrabamowi do ufprawiedliwie- 
mia. Ad Galat: 4. Z Wiary wprawiedliwia Bog 
narody, Więc ztych y innych mieyfc Pifma S: 
mamy dowodnie iáko udaią Heretycy, że przez 

Wiarę ftaie fię człowiek ufprawiedliwiony. 
OPpowiej. Ze pomienione mieyfcą Pifma S: nie mogą 
fużyć Heretykom, bo nie mowi Pifmo, że fima Wiara 
człowieka ulpráwiedliwia , co trzeba żeby byli zPiľmá 
Heretycy pokazáli, prawda tedy ieft, że człowiek ftaie fię 
ufprawiedliwiony przez wiarę, dle nie przez fáme wiarę, 
potrzebne (43 y inne pobożne uczynki, z dobrey woli po- 
chodzące, iakośmy to pokazśli w Probácyách Konkluzyey 

z Pi- 
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z Pifma S: wyraznie mowiącego o innych dobrych uczya- 
kách do ufprawiedliwienia potrzebnych. Y Paweł S: ná 
pomienionych mieyfcźch, lubo wyrážnie mowigč owie- 
rze, nie wfpomina wyraźnie o innych dobrych uczynkách, 
jednak ich nie wyrzuca, śle fupponuie, že y inne dobre 
uczynki, fą potrzebne do ufprawiedliwienia, tym fimym 
że wiárá ieft potrzebna, bo mowi Paweł S: nie o iákiey- 
kolwiek wierze, ale owierze żywey, złączoney z miłością 
Bofką, iako czytamy ad Galat: s, W Chryfłusie lezuśsie, nic 
mie wazy obrzezanie, dle Wiárá, ktora przez miłość fprawuie 
uczynki. Zkąd Hieronym S: wykfadáigc one fowá PawfaS: 
ad Rom: 3. Rozumiemy že czťomiek ftdie fig ujprawiedliwiony 
przez Wiáre. ták uczy y Argument Heretykow folwuic. 
Na zle zážywáig niektorzy pomienionego Pawła S: Pifmá, 
ná zeplowánie fpráwiedliwych uczynkow , twierdząc -ze 
iamś wiara może bydz doftáteczna, gdyż przečie ná in- 
nym mieyfcu mowi Apoftoł, Chočbym miaf całą Wiarę, 
tak żebym gory przenośił, gdybym zás nic miał mifości, 
nic mi to nie pomoże. Mowitedy Pawef S: na pomienio- 
nych mieyfcach o Wierze žywey z mifoščia y dobremi 
uczynkami złączoney, ktora taka Wiárá ufprawiedliwia 
człowieka, ániemowi o Wierze, ktora bez mifośći y de- 
brych uczynkow zmarła ieft, y ufprźwiedliwić nie može 
człowieka. : 

Rzeknieff, Apoftoľ na innych mieyfcach uczy, že 
fima Wiárá bez uczynkow ufprawiedliwia człowicka, ad 
Rom: 3. Rozumiemy že cztowiek fidie fie ufprawiedliwiony bez 
aczynkow prawa. AdEph: 2. Z ťájki ieffeście zbawieni przem 
Widrę, nie  uczynkow. AdGalat: 2. Wiedząc že nie bywa 
ufprówiedliwiony człowiek z uczynkow prawa, 

Odpowief. Paweł S: ná tych mieyfcach gdzie mo- 
wi, że człowiek ufprawiedliwiony bywa przez Wiarę bez 
uczynkow prawd, wyrzuca uczynki prawa Moyzefzowe- 
go y ftátego teftámentu, iáke (4 oblerwowánie, Ceremoniy 
Moyzefzowych,przyięćie Sákrámentow ftárego teftamentu, 
ktore nic nie pomogą do zbawienia, bo ię Ghryftus zaief- 

przez 
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przez nowy teltáment. Nie wyrzuca zás Páwef $: od Wiá- 
ry człowieka ufprawiedliwiaiącey, dobrych uczynkow we- 
dług nowego teftamentu, y Ewángeliey Chryftufowey 
fprówionych, ná ktorym 745 mieyfcu Paweł S: od ulprá- 
wiedliwienia czťowieká, wyrzuča dobre uczynki, nie przý- 
dáiac do nich tego fowá práma. Tedy mowi o dobrych 
uczynkach przyrodzonych, ktore człowiek czyni fwoią 
przyrodzoną mocą, te nie fa zbawienne, áni pomagálace 
do ufpráwiedliwienia człowieka, nie wyrzuca zaś dobrych 
uczynkow nadprzyrodzonych, y pochodzących zpomocy 
Bofkiecy nadprzyrodzoney, ták iednak, że te dobre uczyn- 
ki nadprzyrodzone, nie záffugui3 człowiekowi na falkę 
Bofką ufprawiedliwidiącą, ináczey ufprówiedliwienie 
człowieka, nie byłoby dármo y zizczodrobliwośći Bo- 
fkiey, źle zpowinnośći y fprawiedliwośći ; lecz tylko 
dobre uczynki nadprzyrodzone dylponuią y przyfpofa- 
biśią człowieka do przyięćia łafki Bofkicy ufprawiedli- 
wiadiącey. 
Rzekniek ieffcze z Lutrámi y Kalwinami; Le iet w Pi- 
(mie, iż fámá wiárá zbawia Człowieka. Czytamy bowiem 
Luc.8. żerzeki Chryftus: Wierz tylko, á zdrowa bedsśe 
í Odpowief. Le napomienionym mieyicu, nie mowi 
Chryftus o zdrowiu dufzy y ufprawiedliwieniu iey, dle o 
zdrowiu ćiałi, y wikrzefzeniu zmarłey corki iednego Xią- 
żęćiś, ktoremu zá corką (woig profzącemu, wierzyć Chry- 
ftus kazał, že ią zmárfa wfkrzesi, y ożywi, y mowił Chry- 
Qus nie owierze corki, ktora miała bydz uzdrowiona y 
ożywiona, dle o wierze oycá iey. Niechże każdy uwa- 
ży, lák ná fabym dość fundámenčie Lutrzy y Kálwini za” 
kiadźią (wcy wiśry przedni artykuł o ufprawiedliwieniu 


G 


człowieka przez láme wiárę, y idk Pifmo Święte báťzo zle 
rozumicią, y na (woię ftronę ciągną, d ćiągnąć fię nie da. 


CZ „Rze A 
GUzárá. 
I. M. prawdziwa Bofka iedná ief, iáko Pifmo S: 
uczy. ledná Wiara, ieden Chrzefi, ieden Bog; y pò- 
trZe- 
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ttzebna ieft-człowiekawi: do zbawienia, tak, iż bez nicy 
zbawiony .bydz.nie może, , pokazálišmy to pod tytułem u- 
fprawiedliwienie. grzefznika.. Notato 2do. Ze zaś tś ie- 
dná Wiárá prawdziwa Bofka, ktorcy nas“ Chryftus náu- 
czył przez siebie, y przez Apofiofow, y; Sukcefforow ich,-. 
<znayduie. fig tylko 'w (imych Rzymfkich Kátholikach, á 
nie w,Lutrách y Kálwinách, pokazálismy.to, pod tytufem >. 
Košciof, bosmy pokazáli, že-Koščioť prawdziwy Chryftu- 
dow y Apoóftolfki, ná prawdziwey Chryftufá Wierzę ufun- 
fundowány, ieft fam Kácholicki Rzymíki, á nie Luteríki, 
dni Kálwinfki. 
| 2. Nie może bydz ani Luther zbawiony w fwoiey" 
Lutherfkicy wierze, dni Kálwin wfwcy Kálwinfkicy, dle 
tylko w famey Wierze Kátholickicy. Rzymíkicy , „może 
„bydz. człowiek zbawiony. Częścią. że. wtey tylko Wie- 
rzę, może bydź każdy zbawiony, ktora ieft prawdziwa 
Wiárá. Chryftulowá, przez Apoiłołow nam ogfofzona, tá 
zás ufómych fię tylko Rzymfkich Kátholikow znayduie, 
mie u Lutrow,.dniKdlwinow, láko y;prawdziwy Kośćioł 
„Chryftufow,. ná prawdziwey Wierze Chryftulá ufundo- 
wany, -fam tylko ieft.Rzymíki Kdcholicki, a nie Lutherfki 
„y.Kalwiniki. Częśćią że ten tylko zbawiony bydz może, 
ktory wyraźnie wierzy dwánasčie. Artykułow w Skfádzie 
Apoftolikim położonych, áprzytym ma gotowość umyfu, : 
„y volą-ochotną, wierzyć inne do Wiáry nalcżące Artyku- 
fy, lubo nie wyrážone dla Krotkośći w Skłździe Apoftol- 
„fkim,znayduigce fig icdnák w Pilnňie Świętym, ieśli ie Ko- 
„śćiof Swięty proponowác mu będzie do wierzenia; „do.te- 
+80.„žeby, 1ákich biędow Wierze S: przečiwnych nie trzy- 
„mal, á nád 10.żeby zdchował całe przykazanie Bofkic.. 
Lutrzy, y.Kálwini naprzod w Skládzie Apoftolíkim.nie 
wierzą w ten. Artykuł, że Kosčioť Chryftulow ieft Swigry 
y Katholicki, bowiem trzymaią, že Kościoł Chryftufow 
był Swięty y Kátholigki, pržez trzyfta tylko lat, ślbo 
tiochę więccy, 4 potym upadł w Wicrże, zbiadziť, y fa? 
fig niczbożny, y przefłał bydž Kśtholickim y Uniwerfál- 
nym, 
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iným, dż dô czafow Lutra y Kalwina. Pokszaliśńy, zás z 
Pi(m4S: że Koščioť Chryftufow zbłądzić- w Wierzé yu- 
„pášé nie mogł. Do tego:coiieft raz prawdziwym Wiáry: 
Artykúfem, 'zdwfze:takim bydz powinno, po trzech fet Jat 
od Narodzenia Chryftufi, aż do.czafow Lutraty Kalwina, 
ponieważ Koščioť Chryftuľow upadł w Wierze y zginął; 
Więc przez tewfzytkie czály dż do Lutrá y Kalwina czá- 
fow, nie mogł nikt wierzyć y mowić. Wierzę w Kosčioť 
S: Kátholicki. „Záczym Lutrzy y Kalwini z Skfádu Apo- 
ftolfkiego ten Artykuł Wierzę w Koščioť S: Kácholicki fá- 
mą rzeczą lub niemową wyržuciig, y zá Artykuł wiary 
pewny y nieodmienny nie mála, dni f gotowi wierzyć 
w inne widry Artykuły, -Ktorehby im podať Kościof S: do 
wierzenia, y máig ták wiele błędow prawdziwey Chtyftu- 
fa Wierze przečiwnych, idkośmy w całey tey KŠigdze po- 
kazali, dni záchowuig przykazania Bofkiego, bo uczą, że 
go y zpomocą Bofką nie podobna zachować, ofobliwie te- 
go przykazania. Nie pożąday. To ieft nie miey konfenfu 

zezwolenia do żadney złey rzeczy, y tego drugiego. Bę- 
dźiefz miłował P.Bogá z.cálego ferca twego Sc. Ponic- 
waż tedy uczą ytrzymaią, że y z pomocą Bofką, niepodo- 
dobna záchowáč przykazanie Bofkie, toć fátwo wnoší 
fię tá przečiw nim Gonfequencya, že gonie záchow tiž, 
bo ten przykazánia nie záchowuie, ktory twierdzi, że go 
nie podobna zachować. 

3. Do zbawienia człowieka, nie dofyć fercem 
wierzyć, dle y uftý álbo powierzchownie wyznać Wiáre 
przed ludźmi należy, ták uczy fam Chryftus Marth: to. 
T)/Selki ktory mię wyzna przed ludźmi, myznam y ia go przed 
Qycem moim. Y Pawel S: ad Rom: to.uczy. Sercem fig wie- 
rzy dla fprawiedjimośći, ufiómi zás [fe wysndie dla zbawieńia. Ná 
ten czas zás ofobliwie uftnie Widrę-wyznść należy, kiedy 
idzie o honor Bofki, albo -o pożytek zbawienia'blizniego. 
Ná co zdwfze przed oczyma mieć potrzeba 'mieyfce y 
czás, mieylce ráko to między Lutrámi 'y niewiernemi. 
Czas gdy wtym czášie ieft powinność przez twyznanie 

[11 2 Wid- 
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W iáry uczcić Boga iáko Authorá Wiary; y-w tym czášie 
ick powinność bydz pożytecznym bližniemu do zbáwies 
nia dulzy, ktoryby obaczywizy drugiego Kácholiká nie 
Wwyansiącego W idry gdy potrzeba w ediug micylcá,y czá- 
fu, álboby odftąpił fwoicy Wiáry, álboby fię w niey 
chwiaf, álboby fię zgorlzył. 

4. Będącemu między Pogány albo Heretykami ; 

chcącemu uyść śmierci y mak, ktoraby go odnich oká: 
ła, gayo wyznał że icft. Kátholik, nie godzifię y mową 
tylko albo powierchownie zaprzeć fig AAC KO 
wey, zdprzeć die że ieft Kácholik, ták uczy lam Chryftus 
Mach: ro. Kża fig maie zdprze przed | ludzmi, y ia fię go Zaprę 
przed Oycem moim. | Y Pioti S: nie fercem, ale mową tylko 
y powierzchowńie, zápár fię był Chryftufá z bôlážni mąk, 
y chcąc fię uchr onae śmierći, ktoreyby był záraz nie 
ufzedľ, gdyby był wyznał by "dz fię Uczniem Chryftufo- 
wym, á przečie BJ to ćię'zko zgizelzył, zácoy gorzko 
pidcząc pokutowaf. lednik ma fię to rozumieć o tym 
X“ hrzesčiáninie y Kátholiku, ktory fpytśo jy deft ieśli ieft 
Chrzeščiánin ślbo Kśtholik, od NC o u 4.0:tym py tác 
władzą yz zwierz chność, iáko 44 Krol, A M tápiftrat, Sędzia, y 
to gdy Ci pytála znienawisči Wiáry Káchol lickicy, ná ten 
czds powinien Katholik y mową, nie tylko fercém, wyznać 
fwoię wiarę, y przyznać lie ze ieft Katholik, c choćiażby 
{zło y o życie, ani fię na ten čzás godzi záprzeć fi fię bydz Ká- 
tholikiem, dla uchronienia fięśmierći, bo ná ten czas Ka- 
tholik, o fwoiey wierze pytany ieft urzędowni hi y láko 
swiádek fwoi cy wiary, świadek záš urzędownie fpytdny, 
wyznać prawdę pow inien. 

Gdy zás od Poganina albo od Heretykt pr arney 
ofoby, y krorey, € cale o tym pytać y wiedzieć nienaležy, 
fpysdo y ef Kachol lik, iesli ieft Kátholikicm, ná to wolno 
mu álbo zdmilczeć nic nie ore iśiąc, álbo wolna mu 
mowić, coż tobie do tego; alb o tež nte wyrozumiánie dla 
niego ALARA kaše: zá zy wiz zy proftey amphivolcgiey, 
iśkiey y fam Chryftus niegdy by A zażyś, byle-nie wykrę- 
tncy. To iet wolno mowić, nie ieftem Káthoľik, mia- 


Widrá. 449 


wfzy w fobie utdiony ten fow przydatek, urzedownie od 
ciebie pytany. lákoby odpowiedział. Nie ieftem Kácholik 
urzędownie od čiebie pytany, '-doktorego to wiedzieć nie 
należy, dni ia też mam obligácyg tobie prawdę wyznać, 
w ktorey takicy odpowiedzi, że żadnego nie máfz łaffzu, 
y owlzem fáma prawda, dla tego godzi fię ták odpowie- 
dzieć ná ten czas. lákož Chryftus: nie wyciąga po nas 
uftnego wyznania Wiary fwoiey, tylko ná ten czás, kiedy 
W iśry Chryftufowey wyznanie, powinno bydz publiczne 
przed Krolemi, Magiftratem;Sędzią, gdy fię o to znienawi- 
Šči wiáry pytdią; ý Kácholiká ldmego naświadećtwo wiary 
Chryftutowey biorą. Ták czytamy Mach: 1o. Do Prezy” 
dentotv, do Krolow, będą was prowddźić dla mnie nú śswiddećiwo. 
Y-Thomas S: fuper Epift: Cap: r2. ad Rom: Ledione zda 
uczy; Ze na'ten czdsiefł potrzebne wyznanie Wiáry S: 
kiedy przesładowca wiary tego potrzebuie, przešládowcá 
zás Wiary 3: nieieft każdy człowiek prywatny, śle tylko 
śłbo Krol w fwoim Pańftwie, álbo Magiftrat, álbo Sędzia 
z urzędu (wego pytdiący o Wierze, á z nienawiśći prze- 
ćiw wierze, | 

| Rzekniefć naprzod, Kiedy Chryftus Math: 10. rzekł: 
Kto fię mię záprze przed ludzmi, y ia go fię zápre przed 
Qycem moim. Nie przydał tega: kto fię mię záprzé ptzed 
ludzmi zwierzchność y władzą mdiącemi pytać o Wierze, 
dle mowá y náuká Chryftú (á ieft obizćrna, y nie máťaca td- 
kicy explikácýcy. Więc pomienionemi fowy chce Chry- 
ftus, aby fig uftnie:nie zápierác Wiáry {wey Kácholickiey: 
ták ná ten czas, gdy Kácholik będzie pytány o niey ad olo- 
by iakiey publiczney yúrzedowey, Wierze Kśtholickiey 
przećiwncy, láko też:gdy będzie pytány "od ofoby iákiey 
prywatney; y'nie urzędowcy. 
Kzekuiej$ pomitornie: Piotr.A pofłoł nie był pytány od 
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ofoby pubiiczney, ale od ofeby prywatney od iedney ku- 
chárki, a przecię Cięlzko zgrzelzył, że fię przed nią Chry- 
ftulá zdpart, Więc Ge, 

Kzckniefi potvzelie, Przykazanie Zákázuigce zdptzeć 
113 : he 
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'fę Wiary, ieft tey natury, że nazawfze, y ná kazdy czás 
tego zakdzuie; ta bowiem ieft roznicź między przykaza- 
niem zakazuiącym zle czynić, á między przykazaniem ro- 
fkazuiącym dobrze czynić. Ze to obliguie ale nie zawize, 
y nie ná każdy czds, tamto zás obliguie ná zawfze y ná ká- 
zdy czas; Więc lubo Katholik będzie fpytány o {wey Wie- 
rze odofoby prywatney, nie godzi fig mu zdprzeć, że ieft 
Katholikiem. 

Rzekniefł poczwarte. Ná ten czas powinien Katholik 
wyznać fwoię Wiśrę, kiedy z tąd ieg honor Bofki; á że ieft 
honor Bofki ná ten czás, gdy Kátholikuftnie wyznáie widrę, 
będąc o niç (pytany lubo od prywatney ofoby. Więc &c. 

Odpomief? na pierm/šy Zarzut. Łe Chryftus ná po- 
mienionym mieyfcu, mowi o tym Kátholiku, ktorego ia- 
ko świadka Wiary, urzędownie Sędzia, albo idka ofobá 
publiczna pyta, á świśdek urzędownie pytany, že powi- 
nien prawdę powiedzieć, dla tego y Kacholik iáko świd- 
dek Wiary, (pytany "od publiczney ofoby, powinien wy- 
znać fwoię Wiáre, że zaś ták gowinno bydz rozumiane pi- 
fme; dochodziemy tego ztegoż Rozdziału 10. Math: S: 
gdzie mowi temi owy. Do Prezydcztow, do Krolow będą mas 
prowadzić dla mnie ná świóńdećhwo. Mamy to y z nauki Tho- 
mafza S: pilzącego fup: Epift: ad Rom: Cap: 12. iáko fię 
wyżey pokazało. 

Odpowiejś nd drugi Zarzut. Piotr S: lubo był pytany 
od prywatney.ofoby, to iefł od kuchárki o Wierze, że ie- 
dnak na publicznym mieyfcu, .gdzie publicznie fądzono 
Chryftulá o Wiáre, y przy wielu ludziach należących do 
fądow, gdzie fię fprawa Chryfltuľá ágitowdľá, dlatego na- 
leżało Piotrowi S: przyznać fię do Wiśry fwoiey, y że byť 
Uczniem Chryftufowym, ták idkoby był pytany od fáme- 
go Sędziego, czego iż nie uczynił, dla tego zgrzelzył. 

Odpowieff ná trzeći Zarzut. Przykazanie zakazuiące 
záprzec lie Wiary ná ten czás ná záwíze -zakdzuie, kiedy 
takie záprzenie fię Wiáry, ieft przećiwne Wierz:, y iey bie 

„zápierálgcy, lekce ią waży, co fit ftaie na ten czas, gdy Ká- 

cho- 
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tholik urzedownie od pacc ieft o Wierze fpytány, á 
on fie zapiera. A otśkim tylko Záprzeniu fig Wiáry ief 
przykazánie Bofkie, má záw [ze go zákázuigce, nie máľz zdś 
przykazániaBofkiego,kroreby zákázowáfo zaprzeć fię bydź 
Keholi kien, gdy ieft o Wierze fpytány od ofoby prywa- 
tney, bo tdk fię zápieráigcy, nie /przećiwiafię Wierze, ani 
iey lekce «waży, „ale fprzeciwiafię olobie prywatnčy, y one 
lekce: waży, nie chcąc przed nią prawdy wyidwić, bo iey 
wiedžieč.o tym mie należy, «ále.raczey tái prawdę przed 
nią, ktore: tákie zápärcie ie Wiáry, ráczey ieft utdienie y 
pokrycie Wiáry, „4 niżeli prawdziwie iey fię záprzenie. — 
Odpowiejś.nń czwarty Zarzyt, Nie'mamy przykazánia 
Bofkiego, żebyśmy káždego czáľu to czynili, zczego mo- 
że bydž honor! Bofki, naprzykład gdyby kto codzień da- 
„wal idimużnę ubogiemu. dla miłośći Bofkiey, codzieńby 
tiki czynił honor Bogu, do czego iednák nie má(z obligu 
: y- przykazánia, dla cego wolno dźć ddłmużnę śnie zawfże, 
ták lubo byłby honor P. Regu.y z tąd, gdyby Kátholik fpy- 
tány o fwoiey wierze od Herctyckiey prywatnęy ofoby, 
"wyznał ią y. przyznał (ie že ieftuKścholikiem, że tednák o: 
tym nič málz przykazánia: Bofkiego,. wolno nie, przyznác 
„fę,o.lwoiey „wierze przed.heretycka prywatną ófobą, rá- 
„czey ją przęd nią utaić y.pokryć, gdy tęgo potrzeba, že zás 
„Ae1t przykazanie Bofkie wyznać Wiáre na-ten-czaz, gdy o 
mig heretyk urzędownie. pyta, przeto nie. godzi fię*na: ten 
„czas Záprzeč fię bydz Kátholikiemi, choęby;też potrzebáby - 
fo zdpiżeć fię dla fwoiey konferwścycy álbo“ nafubftźn- 
"Cyty.. albo ná zdrowiu. -Dla dofkonalizcy nauki tera- 
znigylzey: nafzcy zezalucycy, maíz wiedzieć że-fą dwá Ka- 
„zulý, „Wałtary.ch Kátholik lub. od prywątńey heretyckiey 
oięby Inytány, o,wierze, powinien ią wyznać, y pržýzňác 
„fię bydz Kátholikiem.. Pierwizy,Kazus ieft, gdy „w więzie- 
„Bit left wiele, Katholikow, Z ktorych, gdy; iednego álbo 
mędrizego, alko godnieyízego nad inny ch (pyta: idki- he- 
retyk, choć prywatna ofobś:.0 wierze, yleśli ieft Kacholi- 
„kiem, 4 poftrzcże.po dru gich Kacholikżch wipołwiezniśch 
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2. Art: 2. 


"Wzara. 
(woich, żeby fię dlbo.gorfzyli, albo iśki upadek w Wie- 
rze ponieśli, gdyby nie wyznał Wiáry, y zápárť fię bydz 
Kátholikiem , na ten czas powinien ią wyznać, y nie 
zápierác (ie bydž Kścholikiem, bo każdy powinien dbać 


.o zbáwieniu dufzy bliźniego, :dle.ten Kazus dla oko- 


licznośći, w. wyznaniu wiary, toż waży idkoby wyznanie 
iey było publiczne y urzędownie przed Sędzią. Drugi 
Kazus iefł, gdy kto lub nie fpytany od Sędziego Herety- 
ckiego, widzi 1ednák że wiele prywatnych eľob herety- 
ckich,.z Wiáry Kácholickiey nášmiewálig fię, y z Kácholi- 
kow ufggál4,:že nie śmicią wyznawać wiáry (woicy, ná ten 
czás pówinien Kátholik publicznie wyznść wiáré twoię, y 
publicznym wyznániem závftydžié heretykow, ále y.to 
wyznánie Wiáry należy do publicznego, bo publiczne he- 
retykow nášmiewánie ie z Wiáry nálzey, ieft iákoby byfo 
publiczne o Wierze pytánie.  Obźdwa Kazuiy wyráziť 
Thomas S: zda zde guzft:3. Art:2. ad 2. temi fowy. Gdy 
przypadnie potrzeba kiedy w niebefpieczeńftwie ieft wžá- 
rá, kážey powinien wiarę (woię innym wyiáwič, álbo dla 
náuki innych Wiernych, álbo ná utwierdzenie ich w niey, 
albó ná powščiggnienie naśmiewifk niewiernych. 

6, Može Kátholik przed perfekucyą Heretycką 
učiekác y kryć (ie, gdy ief niebefpicczny żyćia, zá to iż 
ieft Kátholikiem, ták uczy Chryftus Mach: to, Gdy mas 
przdślódować beda w iednym mieście, uciekayćie do drugiego. Y 
AG:9. czytamy, że PźwełS: przed prześlddowaniem učie- 
kał z muru będąc fpufzczony, y fam Chryftus nie raz fię 
cáil przed temi, ktorzy go ná śmierć fzukáli, iáko mamy 
w Ewángeliey, á dotego że takie učiekánie przed prześla- 
duiącemi, nie ieft wierze przećiwne, bo naprzod ten ktory 
ucieka, dla wiáry.te ucieczkę cierpi. Učieka zaś dla tě- 
go, żeby fię nie wdał w niebefpieczeńftwo zaprzenia fię 
wiśry z boidzni,.y chce dłużey żyć, żeby mogi uciekfzy 
wierze uczynić pożytek, rozmnażdiąc ią y rozizerzaląc, 
źlbo:żeby ią mogł innego czafu z lepizym y fwoim,y wid- 
ry pożytkiem wyznać. Bifkupom iednak y Páfterzom pod 
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Wiara. 
czás przešládowánia Heretyckiego, nie godzi fię učiekác 
od Owiec, žeby nie byty bez Pafterza, ktoryby ie w Wie- 
rze umacniał, y od fzarpiących wilkow, to ieft od herety- 
kow bronił. Co fię wyraża loan: 10. Dobry Pafierz dule fmo- 
ię ddie zá omce fwoie, Naiemnik záš widzi wilka przychodzące 
go, y opuficzaomce, y ucieka. Należy przečig czálem przed 
przeštádowániem umknąć y Pafterzowi ná ten czas, gdy 
widzi, że więkfzy pożytek może uczynić y wierze, y (wo- 
im owcom, gdy konferwować życie itwoie będzie, aniżeli 
gdy ie prętko ná śmierć wyda, dla ktorey przyczyny Paweł 
S: z Dámálzku przediwoim przesládowániem uciekał, A 
miánowičie gdy Páfterz lub fam umknie, že go nášmierč 
fzukśią, zoftáwi ná fwým mieyfcu Wikáriego nádlwemi 
Ow.cdmi,y niemi przez niego rządzi, bo náten czaso takim 
Páfterzu očiekálacym, nie prawdzi (ie, žeby opufczał owce. 
© 7.. Gdzie Kátholicy żyią z Lutrámi y Kálwinámi, 
idko naprzykład w Polícze, może Katholik bydz ná procef- 
fycy pogrzebowey, y ná finym pogrzebie Luterfkim lub 
Kálwinfkim, gdyż grześć y chować umśrłego, nie ieft zły 
uczynek, y owfzem ákt miłosierdzia , z ktorego Piímo 
S: wychwala Tobiafzá, ktory nie tylko Zydow zmarłych 
grzebł, śle y Afyriyczykow pogan, iáko tedy godzi fig 
Kścholikowi zmárdego heretyka pogrześć y pochowść, tak 
godzi fię Kátholikowi áfflyftowáé ná proceflyey pogrzebo- 
wey, y bydz nálámym pogrzebie lub Luterikim, lub Kál- 
winfkim, ile że tá Kátholiká. áffyftencya, ieft tylko polity- 
ka y komplement, ktory świadczy pozoftáľym krewnym 
zmariego Lutra, lub Kálwiná, y left tylko ozdoba, ktorą 
czyni Kátholik (woią śfyftencyą áktowi pogrzebnemu he- 
retyckiemu. Dość że za zmarłego heretyka fię nie modli, 
bo mu też rá modlitwa nie može nic dopomoc do zbáwie- 
nia dufzy iego, bo zmárťego Lutrá, albo Kalwina dulzá, 
profto po śmierci idzie albo de niebá, álbo do piekdś, we- 
dług ich nauki znofzgcey Czyściec, dufzá zás lub wnie- 
bie, lub w piekle zoftdiąca, żadnego duchownego od ży- 

iących.nie potrzebuie ratunku. 
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8. Nie godzi (ie Katholikowi Sákrámentu Wie- 
czerzy Pańfkiey z Lutrámi y Kálwinámi zśżywść, bo Kál- 
wini nie wierzą, żeby pod ofobámi chlebá y wina, było 
prawdziwe Ciśfo, y prawdziwa Krew Chryftulá: Lutrzy 
zás lubo wierzą, že tím ieft Ciśło y Krew Chryftufź, ie- 
dnák trzymóią,że tám orazieft prawdziwy chleb, y prawdzi- 
we wino, á nád to niefufznie mowią Lutrzy, y mową tyl- 
ko ták trzymálig nie rzeczą [áma, že tám ie Cidło y Krew 
Chryftulá w chlebie y winie, iáko w pálztečie iákim ob - 
winione mięfo, bo Ciało Chryftufá y Krew w chlebie y 
winie, nie može bydztylko przez konfekrácyg Kápřáńíką, 
ktora u Eutrow bydz nie może, bo nie máig prawdziwych 
święconych Káptánow, dle tylko Predykántow, ktorzy fą 
prości Láicy. Chrztu tókże brać od Lutrá y Kálwiná nie 
godzi fię, ofobliwie náten czás, gdy može bydź wzięty od 
Kácholiká, inaczey w potrzebie wielkiey gdy potrzebá 
przyiąć. Chrzefł, anie mśfz Kátholiká ktoryby ochrzcił, 
može takim przypadkiem przyiąć Chrzeft od Lutra y Kál- 
wina, gdyż tak ich Chrzeft iáko y Kátholicki ieft iednáko- 

wy, y iednakowo ważny. 


Zakonne Śluby. 
Otny 1m0. Ze y w Starym teftamenčie 
byli Zakonnicy, żywot Zakonny pro- 
wádzacy, iako to Elias, Elizeus, Hiere- 
mias, Ian Chrzćićieł, y inni, ktorzy żywot Zakon- 
ny prowadźili, fami y ofobno ná fłużbie Bofkie y 
żyląc, wzgardźziwfzy światem; y Nazateyczyko- 
wie czytamy Num: 6. sluby czynili, y ślubami 
fię obowiązowali ná olobliwa fłużbę Bofką. W 
nowym tež teftamenćie, pierwśi Zakonnicy byli 
Apoftołowie Swięći, ktorzy: żyli MOP 
1ak O 
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jako czytamy Act: Cap: 5, y ślubem fię obowią- 
zali na życie Zakonne, láko uczy Auguftyn S: lib: 
17. de Civit: Dei Gap: 4. Od Apoftołow zaś inni 
Zakonnicy wżięli Regułę y fpolob žyčia Zakon: 
nego. Y Oycowie ftarodawni -y Piľárze Kośćielni 
świadczą, iż Zakony powftały od dawnych czá- 
fow, láko .o tym pilze Tertull; lib: de Velandis 
Virg. S: Cypryan lib: de habitu Virg: y Eufebius 
lib: zdo hift: Cap: 16. S: Hieronym de Viris illu- 
ftribus in Philone. Auguftyn Serm: >. de Vita C6- 
muni Cłericórum. Caffianus Gollationč 18. y in- 


ni uczą, że Zakony od.czafow A poltolfkich po- 
witały. i 
JZK naprzod z Heretykámi, ktorzy Ja głowni nieprzyia- 

ciele Zakonnikow.  Leplza ieft zśchować przykazania 
Bofkie, y one zdchowść, ieft dość do zbawienia człowie- 
ká; Zachować zaś Zakonne Uboftwo, Czyftość, Poffulzeń- 
ftwo, ieft to tylko rada Ewángeliczna, zá ktorą wolno iść 
álbo nie, y choć zanią kto nie poydzie, zbawiony będzie, 
byle zachował przykazania Bofkie. Więc dáremno fa Za- 
kony. 

4 Odpomie. > Dobra ieft záchowác przykazania Po- 
fkie, y ná tym dość co fie tknie zbawienia dufzy, śle le- 
piza ieft záchowáč. przykazánia Bofkie y rády Ewánzeli- 
czne, ktore fg o dobrowolnym uboftwie, o czyftośći Za- 
konney Sc. ile żełatwiey temu zdchowść przykazania Bo- 
ikie, ktory fię obligował ná wypełnienie rády Ewángeli- 
czney, bo iey wypefnienie icfť śrzodkiem doftátecznym, 
przez ktory człowiek łatwo przychodzi idko do końcź iá- 
kiego do wypełnienia przykazania Bofkiego. 

Kzekniejć pomžovnie. Nie máľz w Pifmie S: 0 tym, 
Kkk 2 žeby 


Zakonne śluby. 


żeby żywot Zakonny .poftdnowiony był od Chryftufá. 
Więc to ieft ludzki wymyfł nie potrzebny. 

Odpowie. Zetałfz heretyk zarzuca, ná (woich fo- 
„wach, á nie ná pifmie świętym fię funduigc: My zaś z pi- 
{má świętego pokázuiemy, że-Chryftus perfwadował dla 
więkfzey dofkonáfosci, opuścić świat, y nim w zgdrdzić, 
«mowi bowiem Chryftus. Tesli chcejš bydž dofkonóly, podź a 
przeday mfšytko: y fam Chryftus Kollegium Apoftolfkie fun- 
dował, y opifał im żyćie Zakonne. 

Kzeknieff potrzecie. Gdnił PawefS: 1. Cor: 1. tych 
uczniow, ktorzy tylko zvády między fobą czynili, kiedy 
ieden fzczyčil (1g bydz Uczniem Pawla, inny Apolla, inny 
Cyphy. A że y teraz Zakonnicy iedni fię bydz fczycą Au- 
guftyniánámi, inni Francifzkandmi, inni Dominikandmi, 
zkad rofną zwády między niemi; więc rożność Zakonow 
icft godna y nagany, y zniesienia. 

Odpomief8: Słufznie tamtych Paweł S: ganił uczniow, 
ktorzy zle rozumieli, že więkfzą albo mnicyfzą fafkę Bo- 
fka mieli nie z mocy y zafług Chryftufa, ale zwiekízey 
albo mnieyfzey świątobliwośći twego Miftrzá, albo Oycá 
Duchownego, od ktorego Sakrament Chrzu S: brali ; ták 
bowiem gźni im wtymże Rozdziale. Czyli Paweł ukrzy- 
žowány ieft zá was, albo w Imię Pawia ieftesčie ochrzcze- 
ni. Zakonnicy záš iednegoż wfzylcy Chryftufa (ą naślddo- 
wnicy, y wfzyfcy zarowno światem wzgárdzili, y ná fu- 
żbę Bofką (ie oddáli, iednákowo trzymiaiąc, że fálki Bofkiey 
mieć nie mogą, tylko przez zafugi Chryftufa; żadney te- 
dy zwády mieć nie mogą tákowey, idko niegdy mieli oni 
Uczniowie, od Apoftofá S: opiláni, á lubo (4 rożne Zako- 
ny, iedni fą Auguftyáni, drudzy Franćifzkani, inni Domi- 
kani, tá rożność nie czyni między niemi żadney fcificy 
nagdny godney, bo tá rożność częścią ieft dlatego, áby ro- 
žni Zakonnicy, rożne czynili exercitia, yákcye okofo zbá- 
wienia dufz ludzkich. Częścią iż ludzie roźni, rożnych 
fą inklinácyi y fkfonnośći, iedai fą fkłonni, áby nazbą- 
wienie duízy fwoiey zárabiál przez Urząd Káznodzieyfki, 

inni 
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{nni fa fkłonni do Uczenia Miodzi, inni doZyčiá ná pu- 
fzczy, inni do odzienia nazbyt podłego cc: dla tego 
chwalebna iet y pożyteczna rożność Zakonow, bo każdy 
ochotniey zárabiáč będzie ná zbawienie dufzy fwoiey, y 
wochotniey pracować będzie w Kościele Bofkim, kiedy tá- 
‘kg pracą odprawowść będzie, do krorey ma inklinacyą y 
fkionność. 

Notuy 2do przeciw Heretykom. Le w Ewángeliey S: f3 
niektore rády Chryftulowe, ktore nam zdleca czynić nie 
rofkdzuie, ále tylko radzi dla więklzey dofkonałośći, kto 
tey rády nie wypełnia, nię záfuguie na żadne karanie, kto 
ią zás wypełnia, więcey u Pana Boga zafluguie, á niżeli ten 
ktory fime Bofkie przykazania wypełnia; bo ćiężfza ytru- 
dnieyfza rzecz ieft wypełnić y przykazania Bofkie, y rady 
Ewángeliczne, á niżeli. fáme przykazánia Bofkie wypei- 
nić. Te zaś rady Ewdngeliczne fa, Poffulzeńftwo,$Czy- 
ftość,Uboftwo. A naprzod Pofłufzeaftwo wyświadczać te- 
mu, kzoremu według práwá nienależy, y obligunie málz, 
ieft to rada Ewángeliczna. Gzytamy o tym Math: 16. Kto 
chce pość zá mag, niech [ie myrzecze fwoiey moli, y niech mežmie 
krzyż, y niech poydžie zámna. Gdzie radzi Chryftus Úczniom 
fwoim, žeby mu byli pofľufzni, y woli Iwoiey y šwiátá że- 
by fię wyrzekli, á ták žeby fię ftali dofkonafemi iego U- 
czniámi. Nuž ná innych wielu mieyľcách Ewangelicy S: 
czytamy, idko Chryftus radził y namawiał ná pofłulzeń- 
ftwo ku fobie temi fowy. Podź zd mną. O Czyftošči y bez- 
żeńftwie, ieft tdkże rádá Ewángeliczna. Czytamy otym 
Mach: 19. Sg iedni tácy Rzezdńcy, ktorzy fie ták z żywota midtkż 
porodžili, y (a inni Rzezdńcy, ktorzy od ludźi (ie tákiemi fłóli, y [4 
Raczdńcy, ktorzy przez siebie fámych tdkiemi fig fiali dla Krole- 
fiwd Niebiefkiego; Kto może io trzymać, niech trzyma. Gdzie 
ich mowa oPanieńftwie y bezżeńtwie, iáko Auguftyn$: 
uczy Serm: 61, de temp: probuiąc tego zľámego textu pi- 
(má pomienionego temi flowy. © Pánieáltwie fię mowi, 
w którym kto może żyć y trwać, niech ták żyie; y 8: Chey- 
zoílom ná to mieylce pifząc, mowi do Rzezańca ducho- 
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wnego. Podziękuy Bogu, bo wielkie nadgrody y świe- 
cące korony odbierzefz. 

Y Paweł S: 1.Cor: 7. O Pánnách przykazdnia Pańjkie- 
go nie mam, ráde zás dále. Wdowa zá kogo chce niech śdzie zá 
mąż byle w Pánu, bľogoftánienfša zás będzie, ieśli w [vym fłanie 
mdomiem trwać będzie, wedlug moiey rády. O Uboftwie do- 
browolnym dla więkfzey Chrzesčiánikiey dofkonałości, 
ieft także rádá Ewángeliczna , láko czytamy Math: 19. 
Gdzie rádžiť Chryftus Młodzianowi, aby eprocz záchowá- 
nia przykazania Bofkiego, ubogim fię ftaf, y zá Chryftu- 
fem polzedł, będąc mu poffufzny: fa fowá Chryftufa. leśli 
chce bydź dofkondly, podź á przeday wjiytko co maß day ubogim, y 
będźiefi miał (karb m Niebie, y idź zá mną. 

Noty 310. Lutrzy y Kalwini mowią, że nie moze 
człowiek żadnego czynić P. Bogu votum y ślubu, ku czci 

chwale iego, dla czego Zakonne śluby poznośili; može 
zaś człowiek,według nich ślub y votum uczynić o lákiey 
rzeczy nie przykazáney od Boga, dle inną intencyą, y in- 
nym końcem. Naprzykład; piiak może ślub uczynić, nie 
pić trunku przez kilka dni tą intencyą, aby bg wftrzymał 
od piidńftwa, y votum może uczynić nie żenić fię, dle nie 
dla fimey. czći Bofkiey, lecz inną intencyą, żeby Żona nie 
przefzkadzała do iákich pilnych funkcyi; 1áko to náprzy- 
kład Apoftoł, aby wolny będąc od żony y dzieci, lepiey 
fwoię funkcyą Apoftoliką y- Kaznodzieylką odpráwowaf. 
Kathalikow zaś zgodna nauka, że może człowiek Chrze- 
śćiśnfki P: Bogu uczynić takie votum ślbo ślub dla czči y 
chwały Bofkiey, idko.to naprzykład, álbo czyftość zácho- 
wać, ślbo iafmużnę dźć, albo fzpital lub Koščiof wyfká- 
wić, álbo pofty idkie zachować &c. Mamy otym w pi!mie 
S: Deutor:23. Gdy votum uczynić P Bogu twemu, nie odkľaday 
ná dlugi czas wypełnić go, bo fie go upomni P. Bog twoy, á ieśli od- 
kladác. bedžie[? wypelnienie, bedžie[? miatgrzecb.  A-że nie byl- 
by grzech votum nie wypełnić, gdyby P. Bogu dlaczci ie- 
go niebyło uczynione. Więc Wc. ‘Y. w Plálmie 131. ma- 
my: Slub uczynił Bogu lákubá z to ieft Dawid uczyni ślub 

wy- 
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wyfláwič Kośćioł P.Bogu ku czči y chwale iego. Częścią 
fię to probuie, że każdym dobrym uczynkiem z cnoty po- 
chodzącym, dnie uczynionym z przykazánia śni ślubu, 
śle dobrowolnie dla P. Boga, iáko f4 pofty dobrowolne, 
iáľmužny, modlitwy, Sc. czčiemy y fzańuiemy P. Boga, 
tak świadczy PifmoS: ad Habr: último. Dobroczynności sie 
chčieyčie zapominać, tdkiemi bowiem ofiárámi zdfługuie [tg u Bo- 
ga. lacobir. także czytamy. Zakonność czyfša u Bogd icf ná- 
wiedzóć sieroty y wdowy. Y Auguftyn S: Lib: de Civit: Dei 
- Cap: 6. Każdy dobry uczynek dla P.Bogź uczyniony, nð- 

zywa fię bydz ofidrą Bofkg : przez ofiarę zaś P. Bogu uczy- 
niong czčiemy y fzánuiemy P.Bogá. Więc dáleko bár- 
džicy dobrym uczynkiem z ślubu uczynionym P. Bogu, 
czčicmy y fzdanuiemy Páná Boga, bo dobroć y cnota tego 
uczynku, dla czći y chwały Bofkiey uczynionego, nie gi- 
nie przez to, že zslubu Bogu uczynionego pochodzi. Y 
owfzem zślubu uczynionego P.Bogu dobry uczynek fpra- 
wowáč, teft rzecz chwałebnieyfza y záflužeňíza u P. Boga; 
á zatym takim dobryw uczynkiem, bdrdziey czčiemy y iza- 
nuiemy P.Bogá, ponieważ przezeń idko P. Bogu milfzy, 
więcey záfluguiemy ; kto bowiem czyni dobry uczynek 
dla Páná Boga y czći iego, á zślubu dobrowolnego nie z 
przykazania, że taki uczynek nie podpada pod przykazá- 
nie, więcey czyni dla P.Bogá, niżli ten ktory rákiž dobry 
uczynek fpriwuie bez żadnego ślubu, bo ten iednę tylko 
rzecz Czyni, to ieft fam dobry uczynek, tamten zdśdwie 
rzeczy czyni, y ślub, y dobry uczynek. Do tego bardziey 
fię P.Bogu poddáie, bo nie tylko rzecz zślubu uczynioną 
P.Bogu oddáte, dle niwet odddie mu y władzą fwoię, że dla 
P.Bogá, niechce iey iuż więccy użyć do nie ofiárowánia 
tey rzeczy ktorą raz P.Bogu poślubił. A gdyby (ie był ślu- 
bem nie obowiązał; miałby władzą uczynić ią dla P. Boga, 
álbonie: mowiąc o rzeczy nie podpadźiącey pod przýkazá- 
nie Bofkie. láko więceyby ofiarował człowiekowi ten, kto- 
ryby mu ofidrował drzewo z owocem, d niżeli ktoryby mu 
ofidrował fam owoc, mowi Anzelm S: św Lib: de fimilit: Do 
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tego, że gdy człowiek. P. Bogu czyni słub iáki, tedy wola 
iego przez taki ślub utwierdza fię do dobrego, y przeftdie 
bydz fię chwiciąca czynić tę rzecz dobrą álbo nie, dobry 
"zaś uczynek pochodzący. zwoli. do dobrego utwierdzoney, 
lepízy y dofkonálízy. ieft; iáko grzech čiezízy. teft, gdy po+ 
chodzi zwoli ludzkiey zatwardziałey, y do-ziego utwier- 
dzoney:. Więc dobre uczynki dla czci Bofkiey czynić á 
z ślubu, ieft. rzecz chwalebnieyfza y záfuzeníza u P.Boga, 
Zárzuči/š naprzod. O ślubach lubo mamy. w pifmie fiarcgo 
teftámentu, nie málz iednak o nich w nowym teltámenčie, 
y ták czynić ślub, ieft to tylko Ceremonia Żydowfka, Ce: 
remonie zás Zydowfkie, iuż mieylca nie maią w nowym te- 
ftámenčie, dla czego w pifmie nowego teftamentu, nie czy- 
tamy, żeby Chryftus albo Apoftołowie, iáki ślub uczynili. 
Więc Kśtholicy nie powinni żadnego czynićślubu dlaczći 
y chwały Boikiey. 

Odpovie š. Ze czynić śluby, nie ieft to Ceremonia 
Zydowika, bo Ceremonie Zydow Kie, byty rzeczy.powierz- 
chowne, ćielefne, y zmyfom ludzkim podległe, albo od 
Moyzefza pofłanowione, álbo iáko inne od Boga poftáno- 
wione, dle żeby znaczyły przyfzłe na świat Chryftulá przy- 
śćie; czynienie zás ślubu, ieft rzecz, ktorą człowiek w.hę- 
trznie myślą, y wolą fwoią,P.Bogu uczynić może, ani. ieft 
zoftánowiona od Moyzefza, bo przed Moyzelzem były ślu- 
by, gdž lákub Parryśrcha uczynił był P, Bogu slub Gen: 
28. śni znaczył przysčia Chryftufa; Slub bowiem o pośćie, 
o dániu idfmużny, Śc. nie znśczył przyízlego Chryftulá 
ná świśt przyśćia; ráczey tedy śluby P.Bogu uczynione W 
ftarym reftamencie,. należały do rády morálney, to ieft do 
rady o dobrych obyczálách, iáko bowiem wliárym teftá- 
menčie były przykazánia Bofkie morálnc ,.to ieft rofkazu- 
iące dobre y święte obyczśie, á zlych zakazuiące, rak byfy 
też y rady moralne o innych dobry.ch obyczálách, pod 
przykazanie Bofkie: nie podpadźiących, láko náprzykľad 
pościć wiele dni, y ták śćifo. láko tedy. przykazania Bo- 
(kie morálne, fą pofpolite Zydom y Chrzesčiánom,: áni. lą 

przez 
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przez nowy teltámenť znieśione, ták y morálnerády. A 
lubby też votum było nieidką ceremonią, nie wfafną ie- 
dnak było Zydom, ale pofpolitą Zydom y innym narodóm, 
iako klekác na kolana na chwałę Bofką, ręce do Nichá wy- 


nośić na modlitwie, w pierśi fię bić, fą ceremonie, ale nie ' 


wialne Zydom fimym, lecz polpolite Zydom y innym. Y 
lubo w pifmie nowego teftámentu, nie mdlz tego ffowka Vo- 
tum albo Slub, ieft iednak fima rzecz wyrázona, bo pilze 
Páwei S: do Timoteufza Ep: 2. Cap: $. przeftrzegaiąc go; 
aby wdow młodych nie przyimowaf do flużby Kościelncy, 
bo te wytuczywfzy fię dobrze chlebem Chryftufowym, zá 
mąż iść chcą, maiąc przez to potępienie, bo pierwfzey wid- 
ry nie dotrzymały, to ieft ślub uczyniły na fužbe Bofką y 
Kościofa, á nie wypełniły; tak tłumaczą Auguftyn S: in 
PÍ: 75. Hieronym, Chryzoftom, Klemens, Innocenty pier- 
wfzy, Koncilium Kartdgińfkie czwarte Can: 14. Koncilium 
Tolerdńfkie czwarte Can: $5. Nawet y w ftarym teftámen- 
čie mowi Pifmo S: o ślubach, iáko to w Pfalmie 75. S/a- 
buyčie å oddayčie Pánu Boga vájšemu. Co fię ma rozumieć o 
Chrzesčiánách, idko rozumie Auguftyn S: ná pomieniony 
Pfalm pifzący, y temi mowiący fowy: Káždy co može niech 
ślubuie Bogu, y odda to co slubosvať. Y támže Auguftyn 3: mo- 
(wi: Inny Slubate czyfłość małżeń/ką, inny pánieúfivo, inny żeby 
dom iego byt ná przyrečie Pielgrzymow, y žeby byť Szpitalem, inny 
ślubuie opuśćić życie ná świecie, rozdać mfytke fivoie fubfldncyą 
między ubogich; á przyjąć życie w pofpolitośći, życie Zakonne, á ták 
ślubniący, wielki ślub uczynił. Co fię zás tknie Chryftufź, ten 
żadnego nie uczynił ślubu, bo nie potrzebował utwierdzić 
przez ślub woli fwoiey do dobrego, gdyż ią miał utwier- 
dzoną przez to, iż byf ob Bogiem y człowiekiem. Apo- 
ftoľowie zás Ss: uczynili ná ten czás Votá, gdy opuščiwízy 
wizytko, pofzli zá Chryftufem. ZR | 

Zarzući powiornie. Gdy kto ślubem fię obliguie do 
czynienia idkicy dobrey fprawy, tedy iuż to muśi uczynić, 
do czego fię sblizówałi y ták iuż mu nie wolno tego nie 
uczynić, á zátym taka ákcya že ieft z mufu y z niewolno= 
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ści, nie ieft ákcya, ktoraby mogła bydž zafugą u P. Bogá, 


bo zafugá: nalza u Boga, powinna nam bydź wolna y z 
wolność! nálzey, nie /z niewoli pochodząca, ile že y Bog 
po nastego chce, byśmy: to co czyniemy dla P.Bogá, czy- 
nili zochoty,: y zdobrey woli,.ktorey to zofławił:czynić, 
álbo nie czynić, naprzykład tak wiele dni pośćić- álbo nie, 
wftąpić. do Zakonu: albo nie, Sc. | | 
Odpowieff. Iáko gdy co czyniemy z przykazania,wol- 
nośći iednák nie traćiemy, tak wolny ieft.uczynek y záfľu- 
guiący przed P.Bogiem,: lub zprzykazánia! obliguiącego 
człowieka: pochodzi;. ták gdy: z'obowiązku ślubu, czynie- 
my” iaki dobry: uczynek,tenieft wolny, y przed P. Bogiem 
zafuguiący, bo tak go czyhiemiy, żeśmy: mogli go nieczy-' 
nić, ani fię ślubem do czynienia onego obowigzác: iáko te- 
dy obowiązek ten, ieft nam dobrowolny, ták y uczynek z 
niego: pochodzący» ieft dobrowolny, a lubo ieft potrzeba 
wypełnić ślub, y. uczynić do czego fię kto obligował; tá 
iednak potrzeba,.nie ieft zprzymufu>przečiwnego wolno-- 
śći, bo tak tylko musi wypełnić ten ślub, že go może nie 
wypełnić, lubby, to było zobrazą Bofką, śle tylko ieft po- 
trzeba: przyftoyności, iż: ieft rzecz przyftoyna, wiáry. do- 
trzymać. P.Bogu,. y uczynić.to,: do czego fię kto dla niego' 
obligował. Ze zás:PanBoginie obliguie nas do wielu do-' 
Bei rzeczy; ale tylko radzi,.to-czyni z“woiey falkawośći;; 
a my, że fię fami: dobrowolnie obliguiemy: do tego, co nam 
Ewangelia S$: radzi, toczyniemy zpobożnośći, y dla więk-: 
fzego P. Bogu: zawdzięcztnia; zá łafki lego, y, uprolzenia' 
łafk. innych łatwieylzego.. (iż | 
Zdrzućzją: potrzecie.. Votum: albo: ślub, tylko: powi=" 
nien: bydz: o takich: dobrych uczyskach,. ktore lą do zbá- 
wienia.człowieka potrzebne, y bez“ ktorych zbawiony bydź 
nie może, iako fą te ákcye,. ktore nam lą: przyKazáne, dla 
czego: ná Chrzčie wlzyfcy ślubuią y obiecuią wyrzec fię 
diabla, y wiary dochować Chryftufowi, Co ieft potrzebne- 
go do zbawienia, y podpadapod przykazanie Bofkie. .Y, 
Auguftyn S: na Pfalm 75 pilzący. S/abuycie y oddaycie Pánu, 
mowi; 
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"mowi: Cošmy šlubomváčy obiecować powinni P. Bogu ? wierzyć 
„w P. Bogá, nádžieie m nim mieć, dobrze y po Chrzeščián/ku żyć, 
€5c. to mfšyiko powinniśmy wftyfcy šlubomváč y obiecomáč. Więc 
nie powinno votum albo slubu czynić otákich rzeczach, 
ktore nam nie fą odP.Bogá przykazdne, y.bez-ktorych mo- 
žemy mieć zbawienie dulzy, lubo niekiedy możemy vo- 
stym uczynić.e rzeczach .pod przýkazánie Bofkie podpadá- 
iących, y do zbáwienia potrzebnych. l 

; Odpomiefš naprzad. Ze nie powinno fię czynić votum 
álbo ślub, ktoryby :byf awďasnie „y fzczerze slubem o do- 
brych uczynkách, podprzykazdnie Bofkie podpadaiących, 
y do zbawienia potrzebnych, bo;tdkie;yotum nie ieft po- 
żyteczne człowiekowi; Wotum'bawiem ztąd'bywa požyte- 
czne człowiekowi, že nim ftwierdza y idkoby;wiąże wolą 
fwoię do dobrego: .do rzeczy zás przykazánych, y do.zbá- 
wienia potrzebnych, 'iuż człowiek ‘przez przykazanie y 
przez potrzebę, doftąpić zbawienia ma wolą (woię utwičr- 
dzoną y obowigzáng3 do .dobrego; przeto votum do takich 
rzeczy, Gale mu nie.ieft pożyteczne. .Do:'tego votum pra- 
wdziwie takie powinno bydz:o tikim dóbrym, ktore ieft le- 
píče, lepfzy zdsieft dobry uczynck,ktory ieft zupełnie wol- 
ny człowiekowi, y niema człowiek z kąd inąd žadney po- 
winnośći go czýnič,ále mu wolno go czynić álbo nie, iáko 
fa te dobreuczynki,ktore czynić radzi tylko Ewagelia S: dla 
więkfzey dofkonátošci, dnie przykázuie, dobre zášuczyn- 
ki przykazáne, iuż ieft powinnośćczynić, y nie (4 cztowie- 
kowi zupełnie y wfzelkim fpofobem dobrowolne, bo że (4 
przykazáne, iuż (ie nie godziich nie czynić. Záczym dobry 
užzynek ieft lepízy ten, ktory ieft nie przykazány, aniżeli 
ktory ieft przykazdny, y ták votum nie otym, dle o tám- 
tym czynić możemy. O przykazánych záš aktach iáko ieft 
wyrzec fię diabła na Chrzčie, wierzyć w Boga Sc. może- 
my uczynić tákie votum, ktoreby było proftą y nieidką 
obietnicą, ktora ieft o iákieykolwiek rzeczy dobrey, anie 
potrzebuie żeby była oidkiey rzeczy lepizey;.y to tylko 
mowi Auguftyn S: dnie powinniśmy czynić takiego vo- 
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tum, ktoreby było prawdziwie. y właśnie takie: o dobrymi 
lepfżzym. Częścią że rzecz dobra przykazána, nie ieft le- 
píza nád rzecz dobrą nie prZykazána, częśćią że votum o 
rzeczy dobrey przykazáncy, nigieft człowiekowi pożyte- 
Gzne, | Z 

Odbosviej powtornie z S: Tomaffem zda 2dæ Ou:88. arte- 


S: TH: zda 2: Dobry uczynek przykazány, dwoiáko brać y rozumieć 
zde 01:88. powinniśmy, raz 14ko ieff przykazány, y do zbáwienia du- 


Art: z. 


izy człowieka potrzebny, drugi raz láko człowiekowi ieft. 
wolny, y mawolność czynić go álbo nie: do dobrego tedy 
uczynku idko przykázánego, nie możemy fię ślubem ża» 
dnym obowiązść, bo do niego iefteśmy obowiązani przy- 
Kazániem Bofkim, możemy iednák ślubem fię obowiązść: 
do dobrego uczynku przykazdnego, iáko nam wolnego, 
wiążąc y nowoobliguiąc wolą nálze do wypełnienia przy 
Kazania Bofkiego, y tym ślubem bardziey wolność determi» 
nuiąc, y kieruiąc do czynienia dobrego uczynku przyka- 
zanego; Albo też o dobrym uczynku przykazánym, može: 
votum uczynić tą intencyg, że chce go uczynić, lubby nie 
byť przykazány: álbo tąintencyą, že przykazánie Bofkie 9 
takim dobrym uczynku. chętnie przyimuie, y ono wypeł- 
nić obiecuie. lednák záwíze naylepiza y naypožyteczniey- 
fza ieft rzecz, czynić votum prawdziwie y właśnie takie o: 
dobrych uczynkách, ktore pod przykazanie Bofkie nie. pod» 
padáig, dle tylko podległe lą radzie Ewángeliczney, y. dáie: 
ná wolą EwangeliaS: czynić ie álbo nie. To wynotowa» 
wfzy, Kacholicka ieft przećiw Lutrow y Kalwinom 
| Konkľuzya. 

poz y świątobliwie czynią Zakonnicy, że: 

do fłużby y. czći Bofkiey obowięzuią fię wie- 
cznemi slubámi, pofłufzeńftwa, czyftośći, y ubos 


ftwa. | a, 

-pRobócya r. Każdy dobrze y świątobliwie czyni, gdy to: 

czyni,co icit Bogu mifego, wdzięcznego, y przyicmne- 
go» 


Žakorte ślub), 
10. Ze záš ślub uczynić poflufzenftwá,czyftošči,y uboftwa,. 
la czéi y Hužby Bofkiey, ieftP. Bogutmufo, wdzięczna, y 
przyiemno, bo to uczynić, coieft według rády Ewángeli- 
czney, icht mifo y przyiemno Pánu Bogu, idko uczynić vo- 
cum pofufzeńftwa, czyftośći, y uboftwa, dla więkizey czći 
Bofkiey y fužby iego, ieft według rády Ewángeliczneys 
pokazaliśmy to w Notátách. Więc % c. — A 
Probácya 2. Dobrze y świątobliwie czynią Zakonni- 
cy, gdy to czynią y robią co ieft chwalebnieyfza y zafużeńe 
fza u P.Bogá: chwalebnicyfza zaś y zaffużeńfza u P. Boga: 
ieft, zachować pofłufzeńftwo, czyftość, yuboftwo, z obo- 
wiązku ślubu, ániželi to zachować bez uczynionego ślubu, 
sákošmy to pokazali Not:3. w oftátnicy rácycy. Więc © c, 
Probácya 3. Do Zakonniká należy bydž w ftanie.do- 
fkonáfym, to ief żeby fię wyrzekł swiátá, y rzeczy docze- 
inych, ktorych mu ná świecie wolno było zdżyć,y zeby fię 
na fflużbę Bofką oddať, bo doZakonnika należy, áby w do- 
fkonałośći. naślądował Chryftufá, według onych fow Math: 
19. Ieśli chcefš bydź dofkondły 69c. idź zá mną. Tázáš w Chry- 
ftuśie byfá dofkonśiość, dobrowolne pofłufzeńftwo, czy- 
ftość |y uboftwo, y wieczna fužbá Bofka; trawiąc żyćie 
fwoie na czći y chwale Bofkiey, á pracuiąc około zbáwie- 
nia dufz ludzkich. Więc do Zakonnikow należy, áby mie- 
li dofkonáfosé dobrowolnego pofulzeńftwś, czyftosči, y 
uboftwś; Ze záś Ran znaczy trwałość, fidteczność, y nieod- 
ność, y wiecznafuzžbáBofka teyże trwálošči y nie odmien- 
ności potrzebuie: Więc že do Zakonniká należy bydz w 
ftanie dofkonadłośćci, y bydž wiecznym fugą Bofkim, do. 
niego też należy, áby w tym miał fiateczność, trwałość, y 
nieodmienność, ktorey ftatecznośći , trwałości , y nieod= 
miennošci, naylepicy nabyć może przez obowiązek ślubu, 
Záczym do Zakonniká naležy, dby fi ślubem obowigzał do: 
pofulzeńftwś, czyfłośći, uboftwá, y fużby Bofkicy. —— 
Zdrzućif naprzod, Nikt nie powinien fię iet obo- 


wiązść, tylko do tego, co wypełnić może, ináczty wdaiby 
Gg w niebefpieczeáftwo i wypełnienia ślubu ; nie može: 
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„zás człowiek dochować na zdwfze czyftošci, ibéz ofobliwe- 
"go daru wfirzemięzliwości; aczłowiek nie ma władzy mieć 
„dźru wfirzemięzliwośći, bo tylko od P.Bogá go mieć mo- 
Łe, ani może bydz pewny, ieśli go otrzyma od P.Bogá, ná 
dochowááie wieczney czyftošci. „Do tego maczľowiek od 


— 


„natury fobie dáncy władzą, że może rodzić, ;y ma do tego 


przyrodzoną fkłonność, ktora władza y fklonność dáremna- 
by byfa. u tego, ktoryby fię wiecznym czyftośći ślubem 
obowiązał. A nadto Paweł $: ad „Fimoch: 5. pifze, gdzie nie 
każe przyimować:do czynienia ślubu czyfłośći młodych 


wdow, śle ráczey kaze, żeby te poľzľy zá mąż. YS. Cypry- 


an Lib: 1. Ep: 11. „ad Pomponium, o niektorych Pánnách 


ták pifze: lešli fię .widrą Cbryfiufówi obospigzáľy, niechže mfy- 


dliwie y m ezyflošči trwdig, jeśli náš triváč wie cheg dlbo nie mogą, 
JepfSa zefł, dby pohy zá mąż. «Więc ślbo nie powinien nikt 
obowiązść fię wiecznym czyfłośći ślubem, álbo ieśli go u- 
czyni, a dotrzymać: nie może, tedy może tego zaniechać 
ślubu, zrozumiawfzy po {wey naturze, á poftánowié fię w 
Stanie małżeńfkim, ` | 

„Ddpowiefi ná pierwfy Zarzut, Iż nátarálnie može czło- 
wiek w czyftošci fię zichowść, iáko widžiemy w tych, kto- 
rzy nierychło poftanawiaią (ie svfłanie małżeńfkim, á dru- 
dzy yślubu nie czyniąc czyftośći, w bezżeńftwie y w czy= 
ftości, przez cały fwoy żywot żyią; widziemy to y w tych, 
ktorzy lubo (3 w ftanie małżeńfkim, przecię iednak wiele 
ich w czyfłośći fię zśchowuią, będąc ślbo w díugiey po- 
droży, albo gdy żona długo | čieízko choruie. Ze tedy 
ieh to w mocy czfowieka, wftrzymác fię od ćielefnych 
ákcyl, y czyfłość záchowác, tedy może człowiek uczynić 
ślub do záchowánia czyftosči. Częścią, żeby był tym ślu- 
b:m utwierdzony do dobrego, Częścią, żeby zachowanie 
czyltości z ślubu, było mu chwalebnicýfze, y u P.Bogá zá- 
Huženíze, Ofobliwy záš dar Bofkiey czyftošci y wfłrzemię- 
źliwośći, ná totylko ief potrzebny, aby człowiek czyftość 
poślubioną, ktorą naturalnie może zachowść, fátwiey y be- 
ipieczniey mogł záchowáé : álubo ten dar Bodkicy czyfto- 
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šči, w fimego P.Bopá icft mocy, iáko daiącego, ieft iednak 
y w mocy człowieka, iáko profzącego on P. Boga, y ná.o- 
"trzymanie onego, mortyfikuiącego fiępofiami. Ma też czło- 
wiek y pewność morślrią, że otrzymác może od Páná Bogg 
ofobliwy dar czyftoščiy gdy go oto prośić będzie przy u- 
martwieniu przez pofty čiálá fwego, która o tym. pewność 
funduic fię częścią na Chryftufowey obietnicy. Prosčie, á 
będzie mam dano. Czeščia ná tym, iż Chryftus w Ewangelicy 
fwoiey radzi, aby czyftość zachowść dla wiekfzey doíkoná- 
łośći. Chryftus zás nic nie podobnego nie radzi, tylko to 
co ieft podobnego człowiekowi do wypełnienia, ile že y 
otobliwey (woiey talki wipomagw'atcy Bog dodaie temu, 
ktorý nie tylko przykazanie Bofkie, śle y radę Chryftufo- 
wp wypełnić uśiłułe: bo tákie uśiłowśnie, wielcę fig Panu 

Bogu podoba, Za” pivá: gt E 
Ná drugi Zarzut odpomieß. Ze lubo człowiek ma wro 
dzong władzą. ródzić,: y fkłonność dôtego według čiáľá, y. 
dppetytwóiciefńego,iednak rozum może fobie obierać, ál- 
bo ftab małżeńfki, albo bezżeńftwo, y czyftość, ile że tonie. 
ieft zakazano prawem Bofkim, y-owizem ieft według rady: 
Ewángeliczney,y požýteczno iefł człowiekowi do nábyčia 
więkizey dôfkonátosci € hrześćiańfkicy, ile že w tym mamy. 
pržýklad z € hryftufa, z Pánny Nayšwistlzey, y z ták wielu. 
Swiętych, ktorzy. czyfłość záchowáli przez całe żyćic (wo- 
ie łubó'w nich byłą władza y fkłónriość przyrodzona do: 
rodzenia. Ani może (le mowić, že władza y fkforiność przy- 
ródzona do rodzenia ieit dátemna w takim człowieku,ktory 
fe slubem czýftosči wieczney obowiązeł; naturá zás nic dá-. 
reminie nie czýni,bô ná teh czás tylko byłźby dáremna,gdy-. 
by fię zfwoim áktem złączyć nie mogła, gdy tego potrzeba. 
y ńależy aby fię złączyłś z nim; Ze zaś nie icftpotrzeba ynie 
należy, śby człowiek slúbe m czyfłośći wieczney obowiazá- 
ny rodził; tedy w takim człowieku władza y fkfonnosé: do: 

rodzenia, nie ieft dáremno dśria dd natury. 
„ Ndirzeći Zarzut odpomiefć. Póweł S nie mowi o wdo- 
wach mtodych, ktore fię ślubem czyftosči obowiązały, śle 
mowi. 
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mowi o innych wdowách, ktore chcą šlubczyftošči uczy- 
mić, dnie máią pewney woli y intencycy dotrzy mác go, áni 
fię dobrze z (Woig natura zrozumiały ; tákichtedy nie każe 
przyimowáć do slubu czyftošči, śni ná ufuge Kościelną, 
obawidiącfię, żeby ták nie złamały (wego ślubu, iáko nic- 
ktore z pierwizych wdow młodych, ślubem czyiłośći ebo= 
wiązanych, zťamáťy, śle táczey rolkazał, áby tákie fzty zá 
mąż. YCyýpryan.S: mowi o iednych Pánnách, ktore [ie 
ślubem czýRošci obowigzáľy,upomináigc ich, ady czyfłośći 
dochowáfy, á o drugich Pánnách, ktore iefzcze nie uczyni- 
ty ślubu, dle zámyslái3 uczynić, te powinny śiebie fáme do- 
brze eximinowác, ieśli ftátecznie chcą y mogą czyfłość zá. 
chować, y zrozumieć naturę fwoię, ieśli nazbyt nie fkioana 
do nieczyftosči, á ták Zrozumiawizy sjębie, że slubu CZy- 
ftośći dotrzymać nie mogą, álbo nie chcą, tedy Poe Że- 
by fie slubem czyftośći nie obowiązywały, śle polzľy zá 
mąż. © ktorych zás mowią Oycowie Ss: že ślubem czyfto: 
ščrobowigzáne, á pizecię nie czyščie żyią, tedy tákim nie 
mowią, áby polzły zá mąż, ále mowią, že lepiey byťo poyść 
zá mąż, ániželi ślubem czyltošci fie obowigzác, á W niecZy» 
ftośći żyć. 

Zórzucifpomtornie, Ieśliby Zakonnicy mogli fię obo- 
wiązać ślubem uboftwá, toby áni prywatni, śni cáfe Zgro- 
madzenie y w pofpolitośći, nie powinno mieć śni pienię- 
dzy, śni máietnošči, bonicnie mięć, ićfł więkize uboftwo, 
ă dotego powinni naślddować Ghryftufá,ktory nie nie miaf, 
y Apoftofom mieć zákazať, iáko czytamy Math: ro. Nie 
chčicyčie mieć dni ztośź, dni frebrd, dni pieniędzy, Y Mach:6, Nie 
ebćieycie [ie fláráč o nic ná iutro. A nád ro, Zakonnikom nie 
godzi fię żyć zldímužny, y chodzić álbo iezdzić po żebra- 
ninie, Częścią iż Páweď $: 1. ad Timoch: 5. zakazał, aby 
wdowy nie żyły z láťmužny Koščielney, y fam nie chčiať 
żyć kofztem wiernych, iáko ofobie pálze 2. Gor: 11. Czę: 
śćią iż żyć z idfmużny tylko należy Kdznodzieiom y Pafte- 
rzom, iakiemi nie (3 Zakonnicy: Częścią, iż żebrac záka- 
zano ieft práwem Bofkim Deut:15. Zebrak nie będźie między 
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dmi; y prawem ludzkim: iśko czytamy. in Codice de Va" 
lide mendicantibus. Więc Zakonnicy nie powinni(fig:obo- 
wiązywać ślubem uboftwa. , TÚ A UT ada va 
Odposvieff.. Zakonnicy, idko naśladowcy Chryftu[á 
y Apoftofow, mieć mogą w pofpolitości, co należy dowy- 
żywienia ich, odzienia, do konferwowánia Kościoła, Kla- 
fzrorá, bo y Chryftus miaf pieniądze dla potrzeby fwoiey y 
Apoftołow, ktore byfy przy [zátárzu Judafzu. Y Apoftofo- 
'. wie Ss: poZmartwychwftaniu Chryftufowym brali folwár- 
ki, one zprzedawali,y pieńiędzy zázywáli ná {wa potrzebę,y 
Wiernych Chryftufowych,: ktorzy potrzebowali, jako o 
tym mamy w dzičiách Apoftolfkich: . ŚW. 
„Ná piernfy text odpowie. Albo że Chryftus nie“ zd- 
„kazať Apofłołom mieć pieniędzy w pofpolitości, ponieważ 
y fam ták ie miał, iśko czytamy loan: 1 z. dle tylko mieć ich 
zakazał prywatnie y każdemu z ofobná, żeby nie były ká- 
„ożdeniu z otobná włafne; albo iśko S: Auguftyn tłumaczy, 
że Chryfłus nie rofkazał, źle tylko dopuścił Apoftoľom, 


áby idąc ná opowiádánie Ewangelicy, nic zfobą dla po- 
żywienia nie brali śni pieniędzy, afiekuruiąc ich, iż wizę- 


dzie u ludzi mieli mieć: dofláteczne! pożywienie y odzie- 
nie; przydał bowiem Chryftus te flowa. Godźien iefi robo” 
tnik pokarmu frego. Ze zás Chryftus nie zakazał A poftofom 
«mieć pieniędzy, tego dochodziemy, Częścią, iż ie y fam 
Chryftus miał ufwego Izálárzá, częśćią, że ie brali y Apo- 
ftełowie Ss: idko czytemy z. Cor: 11.. Ze Pawłowi S: do 
Korynthu, inne Kościoły pofyłały pieniądze, Częścią 125: 
Augufiyn, A mbrezý, Grzegorz, <y inni Święci brali y pie- 
nigdze, y pofiefiye, ktorychby byli nie bráli, gdyby było 
od Chryftulś zókazśnie; álbo też lubo Chryftus na począ- 
tku opowiadania fwoicy Ewangelicy mowił Apoftołom, 
žeby zfobą w drogę nie brali áni złotą, áni pieniędzy, bo 
fam z niemi żyiąc ná świecie, iako ich Naywyżlzy Przeła- 
żony, prowidowaf im wfzytko czego potrzebowali, przey- 
rzawizy iednśk Chryfius, iż po śmierci iego, nie mieli 
mieć doftáte cznego pożywienia y odzienia, dla nicbytno- 
Mm ŚCI 
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ct ChryftuG, y dla oziębłey m'łość! Chrześcian,ętedy im 
pozwoli przed fwoią śmiercią mieć y worek, y pieniądze, 
y kilka fukien, iáko czytamy Luce 22. Kiedy was polyľaťám 
"'bez torby, y bez moťká, y bez wzewikow, czyli wam na czym zbys 
-apio ? lecz oni odpowiedźieli že ná niczym, dle teraz ktory manio- 
* „rek, miech go weźmie, także y-torbę, á ktory nie ma, niech fuknią 

Jwoigprzeda, a niech kupi miecz. i 
Ná drugitext odpowief. Albo z S: Ghryzoftomey S: Toma- 
{zem, žeby fię chčiwie, zbytecznie, y fakomo,:on'c fię nie 
ftarać; fttardć fię iednak godzi o wikty odzienie, ná dziś, ná 
iutro, y ná záwfze, byle tylko według potrzeby bez zbytku 
y chciwości; álbo z Auguftynem S: żeby prdcuiąc około 
zbawienia dufz ludzkich, y Ewangelią opowiśdaiąc, nie 
czynili tego dlaidkiego wziątku, y'nagrody doczelney, dle 
„dla nagrody wieczney, bo doczefne rzeczy;będą im przydá- 
ne dla potrzeb ich. Y godzi fię Zakonnikom żyć z idimużny, 
c z ktorey y fam:Chryftus'żył, czytamy .o tym Luczó8. Nie- 
wiáfty niektore dodawały mu zdobr (woich, tákož kto 
'oftarzowi fužy, godzi mu fię zołtarza żyć, zy každy prá- 
.cuiący, godzien left pokarmu (wego, 1áko Zakonnicy prá- 
~ cuig, śpiewśiąc w Kościele, każąc, Spowiedzi Huchátac, 
ucząc fig, -y Innych. Y Chryfłus że ie bawił zebránina, 
"według onego pfalmu 39. Já zaś iefiem żebrak y ubogi, mo- 
«wi Glofd z Kaffiodora. To powiedział Chryftus o fobie: z 
poľtáči fugi. Do tego Chryftus urodzi fię w cudzym 
* domu, cudzey oślicy zażył, gdy w ieżdzał do lerozolimy, 
| Z cudzego żyi, w cudzym pochowany: icht grobie. : A nád- 
to radzi Chryftus żebraninę, temi nwy : Yeslicboej? bydź 
dofkondy, podź [przeday wflytko co maß, didź zá mna. Dlate- 
go tedy y Zakonnikom, dla naśladowania :Chryftufa, y dla 
rády iego, godzi (ie zidłmużny żyć y o żebranym chlebie. 
Páweľ zás S: nie zakazał wdowom Zakonnym,y:według fta- 
nu Zakônego żyiącym, żyć z iálmužny, ale tylko wdowam 
fwawolnym, y chcącym poyść zá mąż, zákazáť żyć z pro- 
wentu Kośćiclnego; -y fam Paweł S: lubo u Korynczykow, 
gdy Świętą Ewangelią opowiadał, iáľmužny od nich bráč 
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mie chčiať ná fwe potrzeby, "braf iednák p ná ten fam.czás, 
ly náinne czály, od innych Kościołów, y innych Wiernych 
Chryftulowych, iako o-tym fam świadczy w liftách {wo- 
ich.’ A lubo zurzedu y powinnošči, nie należy Zakoni- 
“kom Kazánia miewść, z Komifľu:iednák dozwoleniay zle- 
"cenia Palterzow Kościoła Chryftufowegó, prácuig w Kor 
ściele Chryftuľowy m, Kazánia simiewaiąc, Spowiedži Hu- 
-chdiąc, Nabożeńftwo promowuiąc, %c. Anind pomienio= 
nym micyfeu Deut: zdkązana ieft żebraninś, śle tam obfi= 
tose chleba obiecana ieft, pod kondycyą iednák záchowá- 
«Ria prawa Bofkiego. A do tego tak prawo Bofkie iáko ý 
ludzkie, tym tylko żebrać Zákázuie, Krorzyby tę idłmużnę 
brali ná zbogácenie fię, ná prožnowánie bez potrzeby y bez 
pożytku, dnie tym.ktorzy ią biorą dla potrzeby y dla pa- 
žytku duchownego, „albo ktorzy ią:biorą dla upokorzenia 
fię więklzego. ` | 
- Zdrzućif potrzečie. Do Zakonu. przyjmować ludzi 
młodych zákazať Paweł S: 1. Epif: ad Timoth: 5. p'fząc: 
Miodfzych wdow nieprzyimuy: á ofobliwie mlodych lu- 
dzi nie powinno do Zakonu przytmować, bez woli y,kon- 
feníu Rodzicow; może zásZakonne życie kto przyiąć, dle 
w lat.šiedmdziešigt, álbo aśmdzieśiąt. | 
Odpowief. Zakonne žydie przyląć, yšlubámi Zakonne- 
mi fię obowigzáť, wolno yw mľodýmwieku, byleby tylko 
miał używanie rozumu y woli iwoiey, mamy to z Pifma S: 
Thr: 3. Dobra ieff mężowi, gdy dźwiga 14rzmo od mlodośći fivo- 
iey. Y Math: 19. Dopušéčie małym džiečiom przyiść domnie, X 
tamże czytamy, iż do Chryftufá przylzedizy młodzienia- 
fzek, pytał fię go coby miał czynić. dla doftąpienia żywo» 
ta wiecznego, odpowiedział Chryftus: potrzeba zachować 
aoi Bofkie, á gdy miodzienia(zek wyznał, iż przy- 
azánia Bofkie záchowuie, rzeki Chryfłus. Pońieważ oprocz 
tego chcej? bydź dofkonátym, podž [brzeday mfyiko ce maß, rozday 
ubogim, idż zámr3, ábedžie[? miať fkarb w niebie; gdzie Chry- 
ftus młodemu, nie ftáremu śiedmdzieśiąt albo ośmdzieśiąt 
lat máigcemu, zálecať žyčie Žakonne, zálecať uboftwo, temi 
Mama 2 | 
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flowy; Sprzeday mffýtkoz zaleca! czyftość y pofľufzeňftwo te- 
mifowy: Idź zdmną. Y rácya tcgo ieft, iż ftan Zakonny ief 
dla nabycia więkfzey świętey dofkondfośći, do ktorey ná- 
bycia, fátwicyši y fpofobnieyśi fą ludzie młodsi. A nadto 
mamy ták wiele przykładow. lan S: Chrzciciel, zaraz w 
młodych lečiech, życie Zakonne ná pufzczy: fobie obrať. 
Także S: Benedykt, y wielu innych Świętych, z młodości 
lat fwoich, życie Zakónne prowśdzili. Rok iednak fzelna. 
fty od Koncilium Tridenckiego, naznaczony ieft douczy- 
nienia ślubow Zakonnych. Y godzi fię młodym witąpić do 
Zakonńu, lub nie będzie pozwolenia y konfenfu Rodziców; 
bo przyfzedfzy do lat czternaftu, álbo piętnaftu, albo fze= 
(naftu, ma władzą y wolność dyfponowść o (woim ftanie, 
anaybdrdziey wtym, co należy do fužby Bofkiey, bo bár- 
dziey bydz pofluiznym potrzeba Oycu Niebiefkiemu, áni- 
żeli Rodzicom čiálás iako mowi Paweł S: ad Hebr: 1%, 
"Jkad Chryftus fáko czytamy u Mateufza S: Cap:8. y u Łu- 

kafziS: Cap: 9. gani y ftrofuie onego Ucznia, ktory od 
niego záwofány, nie chciał zaraz isćzanim, wymawi4- 
iąc fię Oycowfkim pogrzebem, iákoby to pogrzeb 
Oycá, nie mogł fię odprawić przez kogo innego, 
mowi Chryzoftom S: pilząc ná ofiny Rozdział 
Máteufzá S: /Toż uczy y Koncilium Tole- 
tdnfkie dziesiąte Cap: ult: yinne. Toż 
uczy S: Hieronym Epiftv47. de Su- 
ipelto Contubernio, y inni Oy- 
cowie Swigci. 
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